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DZIAŁ I, OŚWIATA.

06ÓLNY POGLĄD NA RUCH UMYSŁOWY W ROKU 1875.

Mimo że ty tu ł spisywanych w tam miejscu uwag-, wym aga od 
nich trzym ania się w granicach jednego roku, nie możemy na żaden 
sposób granic tych przestrzegać. Ruch umysłowy jak  każdy inny 
nie stosuje się do terminów kalendarza. Żaden jego objaw nie koń­
czy się 31 Grudnia i żaden nowy zwrot nie poczyna się 1 Stycznia. 
W iększa część rozwojowych znamion umysłowości trw a dziesiątki 
Lib setki lat, wypadki jej zazębiają się nieprzerwanym  ciągiem i u le ­
gają modyfikacjom w niedostrzegalnych przejściach, tak że nigdzie 
nie można przeciągnąć dem arkacyjuej linji i zmierzyć pewien zam ­
knięty w sobie obręb faktów. I  obecny więc pogląd, chociaż mu za 
podstawę służyć będą dzieje jednego roku, musi nieraz wykroczyć 
po za swą zapowiedzianą datę.

Ogół zdań wygłaszanych o stanie naszego społeczeństwa roz­
biega się dotąd w dwu kierunkach, zamykanych dwoma wprost 
przeciwnemi wnioskami. Jedni nie znając lub znać nie chcąc potęgi- 
narodów wyżej oświeconych, głaszczą swojską dumę różowym opty­
mizmem, drudzy znowu zapatrzeni w te narody, wymagają od swo­
jego takich wysiłków, na jak ie  on się zdobyć nie może. O ile pierw*
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sza sk a la  je s t b iedna, o ty le  d ru g a  niespraw iedliw a. Bo najprzód 
n ie  m am y czego zby t się swem szczęściem rozkoszować. Ubóstwo, 
bolesne ubóstw o odsłan ia  się n a  każdym  k roku . N ie  idzie zatem , 
ażebyśm y na  nie w całości a naw et w części zasłużyli. Kto wri- 
nien, że się urodził słabow itym  lub że go osłabiono? Jed n ą  
ty lko  uw agę zrobić sobie możemy i pow inniśm y, m ianow icie czy 
iluzje m iłości w łasnej dobru naszem u nie szkodzą? Bo nie m a 
św ia tła , przy k tórem by prędzej i niebezpieczniej oślepnąć można. 
O tóż rzeczyw iście um ysłow y nasz w zrok w w ielu w zględach ocie­
m niał. Często w idzim y w sobie to, czego nie m a, lub w idzim y tak , 
ja k  nie jest. D la pew nych dość pow szechnych n a tu r dosyć do ja k ie ­
goś objawu przyłożyć nasz, ażeby pokryć w szystk ie jego  ułom ności 
i  podnieść aż do w yżyn, gdzie w ątpliw ość nie sięga , a ty lko  zachw y­
ty  w zlatują. A  jakże często ubożuchnem  je s t n ieraz  to  nasze! P rzy­
jem ne tak ie  złudzenie, czy przykre, m y  je  uw ażam y w ocenieniu ru ­
chu um ysłow ego za skalę  błędną. Ale n iespraw iedliw ą je s t także  
przeciw legła. Z rozpraw  naszych pow inien na  zawsze, a p rzy n a j­
m niej na długo zn iknąć  zwyczaj zestaw ian ia  nas ze społecznem i ko­
losam i E uropy. F rancja , A n g lia , Niemcy — to całk iem  niew łaści­
w e potęgi do porów nania z naszą m aluczkością. Bo św iadczy to  
w praw dzie o w ielkiej am bicji narodu  i ufności w swe siły , ale  w ie­
dzie do krzyw dzących o n im  sądów. Czy m ożna w ym agać od ubo­
giego lub  zrujnow anego ziem ianina, ażeby s taw ia ł książęce pałace 
i ży ł z b an k ie rsk ą  w ystaw nością? Czy m ożna żądać ażebyśm y m ieli 
drezdeńską g a le rję  albo lipsk i un iw ersytet? Pozostaje nam  więc 
ty lko  jed n a  zasada szacow ania w szystkich objawów życia, n ie  sch le­
b ia jąca  optym izm ow i, ale zarazem  nie przekraczająca m iary  w ym a­
g a ń  słusznych, zasada rach u n k u  w zględnego, streszczającego się 
w  p y tan iu , ja k  się  w yraził u  nas ru c h  um ysłow y w ostatn iej swej 
fazie i czy dorósł do m iary  takiej, ja k ą  do naszego rozwoju stosować 
m ożna? G ranice odpowiedzi n a  to p y tan ie  n ie  pozw alają nam  się­
g n ą ć  do jej szczegółów. O gólnie więc ty lk o  w ypada nam  się zas ta ­
now ić nad  o rganam i tego ruchu . Głownem jego  źródłem  je s t u  nas 
bezw ątp ien ia  l i te ra tu ra , a głów nym  w niej czynnik iem  prasa. Chcąc 
zrozum ieć obie, trzeba  dokładnie znać nasz u stró j państw ow y. P rze- 
dew szystkiem  uderza te n  szczególny w idok, że łożysko p iśm ien n i­
ctw a coraz bardziej rozsuw a swe brzegi, ale za  to sta je  się coraz
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płytszem, co więc zyskuje na  szerokości, traci na głębi. Przed k ilku  
laty , skutkiem  najrozm aitszych przyczyn, wzmogła się w społeczeń­
stw ie potrzeba-czytelnictwa, a za nią, odezwał się głos gorącego na 
umysłowe produkcje popytu. Gdybyśmy wtedy posiadali albo obfi­
ty  zasób książek, albo obfity zastęp ludzi mogących zadowolnić tę  
potrzebę pracami gruntownemi, bylibyśmy odnieśli wielki w naszej 
umysłowości tryumf. Na nieszczęście brakło nam  jednych i drugich. 
L itera tura była w poważniejsze dzieła uboga, a jej nieliczni praco­
wnicy nie posiadali dostatecznego przygotowania, ażeby w ym aga­
niom zadość uczynić. Tymczasem wym agania te  ciągle trw ały 
i ciągle się budziły; koło ludzi pragnących czytać zakreślało się co­
raz szerszym promieniem. Nie było innej rady, nad tę, jakiej się 
chwycono. My nie mieliśmy książek naukowych i pożytecznych, 
ale miała je zagranica, nie mogliśmy pisać rzeczy gruntow nych, z a ­
częliśmy pisać powierzchowne, a gdy przytem  jednocześnie znalazła 
się w społeczeństwie masa sił niezatrudnionych, niemogących 
przejść na inne drogi pracy, sformowała się dość liczna literacka 
arm ja, której w inniśm y tłomaczenia, improwizowane broszurki 
i dziennikarstwo. Trzy te  główne kanały piśmienniczej produkcji 
zasilają ogół aż dotąd i zasilały go przez rok miniony. Nie m ielibyś­
my nic przeciwko nim, gdyby nie tam owały biegu innym i nie to ­
czyły tak  dużo mętów. Gorączka tłómaczeń nie ochłodła do dzisiaj- 
Czy sądząc rzecz teoretycznie, można mieć jakąkolw iek pretensję do 
tych, którzy wprowadzają do lite ra tu ry  przekłady? Bynajm niej. 
Wszakżó najoświecieńsze narody gorliwie upraw iają ten jej dział, 
ciągle przyswajając swej mowie nietylko książki świeże lub nietłó- 
maczone, ale stare i nieskończoną ilość razy przekładane. Niemcy 
bezustanku tłómaczą Arystotelesa, Platona, Descartes’a, Hume’go 
iinnychm yślicieli,oddaw na do ich piśmiennictwa wprowadzonych. Ale 
tam  przekłady nie tłum ią myśli swojskiej, lecz owszem ją wzm acnia­
ją. Zasilna, ażeby im uledz mogła, krzepi niemi ona tylko swoją po­
tęgę. U nas okazuje się skutek  przeciwny. Czytająca publiczność 
tworzy ta k  szczupły krążek, że nie może wystarczyć rozmiarom 
większej księgarskiej spekulacji. W ydaw cy zaś, nie chcąc narażać 
swych korzyści, a nie mogąc ich wyciągnąć z konsumentów, muszą 
wyzyskiwać producentów. Rachunek układa się bardzo prosto: z a ­
m iast płacić autorowi za pracę oryginalną po 30 rs. od arkusza, pla-
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ci się za tłómaczoną 5 do 10 a wydaną, książkę sprzedaje się po re ­
nie pracy oryginalnej. Przy takich stosunkach ostatnia z konieczno­
ści upaść musi. Bo nadto nie zapominajmy, że prawie wcale nie 
mamy instytucyj, zapewniających egzystencję tym, którzyby nauko- 
wemi badaniami na korzyść własnej literatury  zajmować się chcieli. 
N asz uczony literacko czynny jest zwykle osobnikiem tkw iącym  
w społeczeństwie luźnie, zmuszonym do zarobków piórem. Czyż 
więc podobna, ażeby 3 lub i  lata stracił na pracę, k tó ra mu w zysku 
przyniesie 150 rs? A jednakże taka  przybliżenie zapłata przypada 
za oryginalne książki u nas. Temu, k tó ry  ich nigdy  nie pisał, mo­
że się zdawać dziwnem, że ktoś przez la t kilka, zdobył się ledwie na 
k ilka arkuszy druku. Kto wszakże tego próbował wie, że sumienne 
i gruntow ne badania prędzej nie rosną. Cóż zatem  pozostaje na­
szemu uczonemu? Tłómaczyć, rywalizować z guw ernantkam i, żonami 
i siostrami redaktorów, dostarczającemu głównie tego towaru na 
piśmienniczy rynek. I  dla tego to u nas trudniej znaleźć frotera 
podłóg niż tłómacza. Czyja w tem wina? W szystkich lub niczyja. 
Dopóki instytucje nie ukształcą tak  ogółu, że on pozwoli -wydawni­
czemu kapitałowi operować na większych przestrzeniach i liczyć na 
większy zbyt towaru, dopóki książka nie zacznie obiegać większego 
koła czytelników i nie zapewni autorowi wyższych korzyści, dopóty 
dla jednych i drugich jedynie opłacającym się wyrobem będą tłóm a- 
czenia. Rok ubiegły przekonał o tem wymowniej może niż poprze­
dnie, gdyż kursa autorskie spadły do bardzo nizkich stopni.

Gdyby przynajmniej wybór i opracowania przekładów, wyna­
grodziły nam  chociaż w części b rak  produkcji oryginalnej. Ale 

i tem  pocieszyć się nie możemy. Jedno bowiem złe zawsze ciągnie 
za sobą inne. Poniewraż ogół nie jest dostatecznie przygotow any do 
poważniejszych prac oryginalnych, wiec gusty  swoje przenosi i na 
tłómaczenia. To też mimo obfitego ich zalewu, nie wyrobiło się 
dotąd żadne wydawnictwo z niezawodną rękojm ią i wyraźnym  pro­
gramem. Jeżeli jest jaka idea przewodnicząca temu handlowi, jest 
nią tylko nowość. Co tylko się w zagranicznej literatu rze pojawi 
nowego niezbyt ciężkiego, opatrzonego głośną firmą, mającego chwi­
lowy rozgłos, zostaje natychm iast przebrane tanim  kosztem w polską 
sukienkę i rzucone jako przynęta dla grym aśnej i nieczułej publi­
czności. Nowe nie jest synonimem dobrego. Obok więc dzieł rze­
czywistej wartości idą wyroby mdłe i liche, które mogłyby spokojnie
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pozostać w swej rodzinnej literaturze. Licytacja in minus, o której 
wspomniałem odbija się i w tym  wypadku. Po co wydawca ma po­
wierzać przekład robotnikowi drogiemu, kiedy znajdzie bardzo ta ­
niego? po co płacić specjaliście 10 rs. za arkusz druku, kiedy guw er­
nan tka lub jakaś am atorka zadowolni się pięcioma? Z tego rezultat 
prosty: o przekładach gw arantujących swoją wartość dopiero marzyć 
zaczynamy. Do tej szczęśliwej chwili, kiedy będziemy mogli bez 
podejrzenia używać tłómaczeń w naukowych celach, tylko wzdychać 
nam  wrolno. Sprawiedliwość wyznać każe, iż w roku ubiegłym  
przyswojono naszój literaturze k ilka książek cennych, a przyswojono 
je  w sposób dbały, lecz co mówić o reszcie!...

Mimo wszelkich utrudnień myśl oryginalna nie mogła zrzec się 
swego głosu. Ponieważ zaś zwykle więcej posiadała natchnień niż 
wyrobienia, a w arunki nie pozwalały jej ani wzmódz się, ani szerzej 
wypowiedzieć, bo na pierwsze nie było czasu i środków, na drugie 
kupca i słuchacza, więc przybrała się w formę małych broszurek. 
Są to po największej części improwizacje na  tem ata filozoficzne lub 
socjologiczne, wreszcie pobieżne monografje z ubogim materjałem 
naukowym. Dzieł poważniejszych rozmiarem i treścią ledwie dopa­
trzeć się można. I talk dział socjologiczny reprezentowały w ubiegłym ro ­
ku głównie: przekłady, króciutkie i pobieżne opracowania zaga­
dnień specjalnych a w największej części podręczniki informacyjne 
dla dokonanych lub zapowiedzianych reorganizacyj. O pojawieniu 
się nowych systematów nie ma mowy i naw et tego nie żądamy, ale 
naw et wykład starych, oprócz jednej monografji rozbierającej teorję 
Comte’a, nie zyskał żadnego ważniejszego przyczynku. Z 40 przy­
bliżenie publikacyj tej gruppy, zostaną na dłuższy czas i użytek ty l­
ko wydawnictwa historycznych pomników prawodawstwa. Dzieje 
literatury wzbogaciły się niemal wyłącznie księgarskiem i katalogami. 
Historja w opisie 90 kilku bibljograficznych pozycyj otrzymała jedno 
gruntowne dzieło o panowaniu A ugusta II, kilka opublikowanych 
starych źródeł, co dla niej stanowi rzeczywiście ważny dochód i k il­
kadziesiąt rozpraw lub podręczników, z których połowa nie przeżyje 
po za kres swej okładkowej daty. O etnografię ledwo w naszem 
piśmiennictwie upominać się wolno! Geografia redukowała się zawsze 
do podręczników, a jak  ta  niwa jest zapuszczoną, dość dla charak te­
rystyk i w'spomniść, że u nas w roku minionym nie wydano ani jednej 
geograficznej mapy. W yręczają nas w tym  względzie niemcy, na-
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■wet tam , gdzie o nasze ziem ie chodzi. Jest-to  dopraw dy n iew ytło - 
maczonem , dlaczego polacy okazują  nieprzezw yciężony w strę t do 
wszelkiej geograficznej i etnologicznej wiedzy, k tó ra  dziś może n a j­
silniej entuzjazm uje cały św ia t ucyw ilizow any.

N iedaw no obudzone zam iłow anie do nauk przyrodniczych u trz y ­
m uje się u nas ciągle w pew nem  natężeniu . K siążk i z tą  treśc ią  
dosyć chętn ie są  czytane, ile razy nie przechodzą po za g ra n ic ę  po­
pularności, chociaż i w  tej ga łęz i w łasny  nasz dorobek nie w y­
starczy  dla obdzielenia w szystkich... p ięciu palców . T rzydzieści 
k ilk a  dziełek w roku  zeszłym , licząc w tę  sum m ę najm niejsze i naj- 
elem entarniejsze opracow ania —  co to za rezultat! Lepszy bezw ąt- 
p ien ia  niż 10 drobiazgów  reprezen tu jących  filologię, lub  17—pedago­
gikę, —  ale jakże to  mało, zwłaszcza jeżeli p rzy jrzym y się bliżej, co 
w tej sum ie się mieści. N ajpow ażniejszą ru b ry k ę  posiada w 1875 
roku  technologja, k tó ra  uzb ie ra ła  przeszło 100 publikacyj, nie należy 
m dnak zbyt uwodzić się tą  cyfrą, pam ięta jąc  o grzeczności b ib ljogra- 
fji, k tó ra  n ic  nie pomija ])-

Od broszury do dziennikarsk iego  a r ty k u łu  krok jeden  —  m a ­
leńki. M yśl w strzym ana od w ylania się w książkach, rozbiegła się po 
kolum nach czasopism. Nie dziś ale ju ż  przed la ty  k ilku  dziennikarstw o 
zabiło u  nas lite ra tu rę  książkow ą. N a  jego  nagdy i n ieustanny  roz­
ro st złożyło się wiele przyczyn: um ysłow e i prak tyczne potrzeby 
ogółu, niem ający innego środka objaw ienia się duch reform atorski, 
wreszcie nadm iar zbyw ających i czem innem  niezatrudnionych  sił. 
W szystkie te  przyczyny działają  aż po chw ilę obecną i w yw ołują 
coraz nowe rozgałęzienie się prasy  perjodyczaej. N iedługo liczba pism  
zbliży się do stu . Je d n i patrząc n a  to , rozdzierają szaty  z rozpaczy, 
inn i zacierają ręce z zadowolenia. Co do nas wolim y zachować się 
w  obec tego fak tu  obojętnie. Skoro jest, być m usi i ty lko  stopnio-

J) W r. 1875 ukazała się następująca w przybliżeniu liczba druków w po­
jedynczych gałęziach piśmiennictwa naszego: filozofja druków około 10, m ate­
matyka 11, nauki społeczne 40, historja 93, geografja i  statystyka 35, technolo­
gja i handel 120, pedagogika 17, filologja 37, sztuki piękne 10, poezja 34, po­
wieść 74, dzieła dla dzieci, ludu i szkolne 50, dzieła religijne i kościelne 74, dzie­
ła  zbiorowe 13, kalendarze i roczniki 69, czasopisma ogólne 30, czasopisma spe­
cjalne policzono w odpowiednich gałęziach piśmiennictwa, mapy (plan) 1, ryciny 
5, nuty 50, — ogółem, licząc i druki nieznane w handlu księgarskim w W arsza­
wie, liczba ich wynosi około 1000, podobnie, jak  w latach poprzednich.
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wą zmianą warunków usunięty być może, taki zaś jakim  jest, nie 
zapowiada nam wielkiego zbawienia. Bo naprzód pam iętać trzeba, 
że na tak obszerną produkcję dziennikarską nie mamy dosyć uzda­
tnionego robotnika. Przy obecnym zapasie sił pisarskich, nie mo- 
żnaby wydawać u  nas bez latan iny  dwudziestu do trzydziestu czaso­
pism. Potrójna lub poczwórna ich liczba zmniejsza naturaln ie trzy  
lub czterykroć wartość każdego. Bezwątpienia, dojrzewające gene­
racje będą ciągle dostarczać nowych zasiłków, ale niestety zasiłki te  
muszą być coraz słabsze. Bo przy wielkim popycie na współpraco­
wników, m aleńka zaledwie ich część zdoła należycie się wykształ­
cić, reszta porwana w w ir wczesnego autorstw a zmarnieje i powięk­
szy tylko zastęp taniego i lichego najemnika. Sm utna to rzecz jeśli 
pisarz zamknąwszy w dwudziestym roku życia książkę, nie zajrzy 
już potem do niej nigdy, albo jedynie wtedy, gdy potrzebował o niej 
publicznie, w ostatniej instancji wyrokować. A tak i właśnie los 
czeka u  nas młodzież wychowującą się w redakcjach, niewabioną 
żadnym celem do pracy poważniejszej, do studjów na własną ko­
rzyść. Byłoby niesprawiedliwością utrzym ywać, że co do dzienni­
karzy jesteśm y wyjątkowo w Europie unieszczęśliwieni. B ynaj­
mniej. Pustych baniek wydymających się na piśmienniczem morzu 
jest wszędzie dosyć, ten tylko sm utny wypadek nam  się dostał, że 
statystyczna cyfra literackiego wyrobnictwa u nas, porówmana z in - 
nemi, dałaby z pewnością przewyżkę, względnie dosyć znaczną. Kto 
zna prasę zagraniczną, ten nam  nie zaprzeczy, że trudno w niej 
o większą gromadę pyszalkowatych nieuków, strojących się w k a ­
płańskie togi, zebraną na mniejszej przestrzeni. Może w calem na- 
szem życiu nie ma smutniejszego, powiemy naw et wstrętniejszego 
widoku. Gdy społeczeństwo potrzebuje rady i światła, rozkosz pa­
trzeć, jeśli mu z tą  pomocą śpieszą ludzie przewodnictwa godni. 
Ale co za boleść, jeśli mu ciągle nastręcza się ze swemi usługam i 
mnóstwo półgłówków, z giętkiem sumieniem literackiem  i nadpsu- 
tym  rozumem! A jakże to stado u nas mnogie. Jeden drugiego 
spycha z obywatelskiej trybuny, lży go, oskarża o przeniewierstwo, 
wydziera naczelny sztandar, wzywa w swoją stronę, wrzeszczy jak  
opętany, biegnie na oślep nie znając drogi i nie widząc, że n ik t za 
nim  nie dąży i że już inni znowu opanowali mównicę lub chorą­
giew. Polem tych harców jest prasa, rojąca się społecznemi jenera­
łami, a niemająca ani jednego człowieka, któregoby społeczeństwo
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z zaufaniem słuchało i któryby w każdej potrzebie um iał ogólną 
opinją pokierować. Dyrektorów, naczelników, prezesów, redakto­
rów, stróżów publicznej opinji i szczęścia narodowego można u nas 
sieciami łowić, — skromnych, pracowitych jednostek trudno na po­
kaz znaleźć. Jeżeli nie m oralną to umysłową skazą naszej perjo- 
dycznej prasy jest odzywająca się na wszystkich jej punktach chęć 
społecznego dyktatorstwa. Rozmaitego kalibru zbawiciele i odku­
piciele wyrastają jak pieczarki pod każdym płotem, a każdy z nich 
zamiast uczyć się i pracować, uczy innych i próżnuje, dogmatyzując 
pomysły swojej ograniczoności. Zaiste, gdyby między nam i zjawił 
się jaki Jan  Chrzciciel, wołałby: do nauki, do nauki — apostołowie! 
Dość już proroków i mesjaszów, starajm y się o cichych i dzielnych 
pracowników.

W spomnieliśmy, że prasa się mnoży z robaczą płodnością, 
Ze na to jej mnożenie się wpływają przyczyny wyżej podane, a nie 
wzmagająca się oświata, najlepszym dowodem służyć może ta  oko­
liczność, że przyrost pism specjalnych jest albo żaden albo niepro­
porcjonalny do innych. Przybywają więc tylko takie organy, któ- 
remi może się przelewać lekka, niepotrzebująca długich przygoto­
wań straw a. Swiśnij na skrzyżowaniu się ulicy a natychm iast 
przybiegnie k ilku redaktorów', k ilkunastu  współpracowników i k il­
kuset abonentów dla pisma z programem „literackim, społecznym 
i a rty sty czn y m i Ale spróbuj 110 ich zebrać dla wydawnictwa spe­
cjalnego! Jeden przykład będzie dostateczną ilustracją tego sto­
sunku. W e wszystkich pismach ogólnej treści spotykaliśm y tak  
zwane artyku ły  społeczne, stanowiące bardzo pożądany towar dla 
redaktorów i czytelników. Zdawałoby się więc na pozór, że w yda­
wnictwo zajmujące się specjalnie tego rodzaju kwestjami może liczyć* 
na niewątpliwe powodzenie. Tymczasem okazało się przeciwnie, 
bo podczas gdy najnędzniejsze gazetki są u nas w stanie utrzym ać 
się w walce o byt, jedyny ekonomiczny miesięcznik (Ekonomista) 
z braku abonentów upadł.

Szczegółowiej zastanawiać się nad prasą nie będziemy, gdyż 
wartość jej wewnętrzna nie uległa widocznej zmianie a przekształ­
cenia zewnętrzne, papierowe, znajdzie czytelnik w bibljograficznym 
spisie. Zanotować tylko wypada, że dawne bitwy obozów jeżeli nie 
ustały, to ucichły. Dlaczego? Pogodzono się? Nie. W  walce stron­
nictw prosa odgrywa zawsze tylko rolę placówek i podjazdów.
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W iększa, regularna kam panja należy do parlamentów, sejmów, un i­
wersytetów i książek. Dziennikarstwo u nas zrobiło swoje, co zro­
bić mogło. Zaalarmowało się wzajemnie, odbyło kilkadziesiąt wy­
cieczek, zastrzeliło tego i owego, który się zbyt odważnie z szeregu 
wysunął, aż wreszcie zmuszone, nie mając za sobą regularnych ar- 
mij i cięższej broni cofnęło się do swoich pozycyj. Przez cały rok 
ubiegły ograniczono się tylko na rzadkiej pukaninie, k tóra żadnej 
stronie nie wyrządziła wielkiej krzywdy a której powodem były 
przeważnie drobnostki, kłótnie podrzędniejszego znaczenia. O co 
dziś się spierać na większy rozmiar? W szak  i przed k ilku la ty  
nie spierano się o pp. ...skicli lub ...iczów, ale o Darwinów, Haecklów, 
Millów, Spencerów i t. d. Dziś s ta ra  opozycja przekonała się, że 
opór jej był w wielu razach ślepy i dalej go prowadzić nie wypada 
postępowcy zaś znaleźli ujścia dla swoich idei i już nie mają żadnej 
przeszkody w chwaleniu lub studjowaniu swych mistrzów. Stu- 
djowaniu... krytyczna próba. Łatw iej bić się za prawo chwalenia 
niż studjowania. Okres pierwszy, lżejszy przeszedł, nastąpił drugi 
trudniejszy i dla tego wrzawa ucichła. Bo dopóki szło o postano­
wienie na swojem, że Mili i Darwin są wielcy, nikomu nie zbrakło 
chęci, odwagi i wytrwałości, ale gdy to osiągnięto, gdy obowiązek 
poznania i zużytkowania Millów i Darwinów upomniał się o swoje 
prawa, przy postępowej chorągwi zostało zaledwie kilku mężnych. 
Ci którzy ubolewają nad smutnemi losami myśli swobodnej u nas 
powinni zgodzić się z tą  koniecznością, że prasa postępu do społe­
czeństwa nie wprowadzi, że ona jest dla niego tylko czynnikiem 
posiłkowym i że jego źródło w instytucjach i dziełach głębszych. 
Dopóki tych nie będziemy mieli, zmarnieją najgłośniejsze krzyki 
najradykalniejszych pionjerów.

Ostatnie la ta  zyskały w naszym rozwoju charakterystyczne 
znamię. O ile tępo dźw igała się nauka, o tyle szybko trysła kilku 
świetnemi promieniami sztuka. F a k t to dosyć zrozumiały. Genjusz 
społeczny nie mogąc się przebić w jednym  kierunku, wydobył się 
zmieniony w drugim. K to wie, czy przy innych w arunkach wielu 
dzisiejszych artystów nie poszłoby drogą ścisłej wiedzy. Bo nie n a ­
leży zbyt ufać przeznaczeniom w kolebce. Nie jeden powieściopi- 
sarz, wykształciwszy się należycie i znalazłszy otwarte dla siebie pole 
do zastosowania i uprawiania nauki, zostałby filozofem lub history­
kiem. Sztuka potrzebuje mniej przygotow ań i mniej środków.
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Najuboższy człowiek może rozwinąć się na dobrego liryka lub d ra­
m aturga, ale nigdy nie będzie mógł dokonać wielkich naukowych 
badań. Na to potrzeba m aterjalnych zasobów i odpowiednich spo­
łecznych warunków. Żartuj my sobie z tych, którzy nam  dowodzą, 
że anglicy m ają wielkich myślicieli dla tego tylko, że genijusz an­
gielskiego narodu je s t z n a tu ry  potężny. Bo może jest w tem  
dosyć prawdy, ale niezawodnie więcej błędu. Przenieście dziś do 
nas olbrzymie środki jakiem i rozporządzać może każda zdolność 
w A nglji, a zobaczymy, czy i u nas nie narodzą się również m yśli­
ciele uczeni. Sztuka jest mniej wymagająca. O głodzie i chłodzie, 
bez pomocy bibljotek i laboratorjów pozwala swym w ybrańcom  
pracować. N ieznam y zaś do ty ła  tajem nic ducha ludzkiego, aże­
byśmy mogli stanowczo twierdzić, że ten, który w młodości m iał 
większą skłonność do studjów poważnych, spostrzegłszy ich trudno­
ści, przeszkody i niepodobieństwa, nie zwróci się w k ierunku a r ty ­
stycznym. Dziedziny ducha graniczą z sobą bezpośrednio, przejście 
z jednej do drugiej bardzo blizkie. Nie zapominajmy przytem, że 
powietrze, jakiem obecnie oddychamy, wielu usposabia do artystycz­
nego nastroju. Jest rzeczą niewątpliwą, że szczęście bardziej niż 
niedola sprzyja chłodnej wiedzy. My do niej dziś nie jesteśm y 
dosyć spokojni,— zbyt roznerwowani, chorzy, rozmarzeni. Badając 
nasz stan, dziwić się tylko można, dla czego m atem atycy lub p rz y ­
rodnicy nie piszą w wolnych chwilach elegij.

Ten nagły  rozświt w naszej sztuce, skłania nas do bliższego 
nad nią zastanowienia się o ile jego promienie padły na rok m i­
niony.

Charakterystycznem  znamieniem obecnego m omentu literac­
kiej twórczości jest unikanie pewnych jej rodzajów. Poezja co tak  
jak  ją  pojmują idealiści, zpowita w formę średniówki rymu, m a­
rzycielska i rom antyczna, w roku obecnym niedała prawie znaku 
życia. W ostatnich latach pobrzękiwała jeszcze w pismach perjodycz- 
nych cała gromadka jęczących i kwilących gęślarzy, naśladując 
lub przedrzeźniając zagasłych już mistrzów naszej pieśni. Potoki 
te jednak łez i gruchań egzotycznych, albo pseudo-bajrońskich skarg  
na  zepsucie wieku i św iata całego ustały, zażegnane słowa satyry 
a grom adka maruderów przepłoszona pociskami szyderstwa rejte- 
rując z pola um ilkła w cichości. Czasami co prawda jeszcze jakiś 
błędny rozbitek dawnćj falangi wysunie się z rym owaną anatem ą
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na niegodziw ości postępu, czasem jeszcze ja k i zgrym aszony w iesz- 
czyk pobawi się  kokie tery jn ie  z poczciwym szm erem  bezm yślnych 
frazesów, albo zakw ili sk a rg ą  z razu , ale są to ju ż  błędne ty lko  
echa dziesiątki ginących w otchłaniach przeszłości. L iry k a  po­
e tyczna m ilkn ie  coraz bardziej, gdyż poeci lub  aspiranci do w ierszo­
w anej sław y, czują zapew ne że w obec dziejowego g w aru  i ścierania 
się ty lu  palących zagadnień , wobec walki ty lu  szerokich idei, mało 
k to  poda ucho n a  czyjeś tam  tęsk n o ty  i żale z powodu kaprysów  
lub niestałości modrookiej bogdanki albo grym aśne g d eran ia  
rozkapryszonych idealistów , gn iew ających  się mocno, że szczęście 
ludzkości n ieuk łada  się pod m iarę idealików  w ysm ażonych w ich 
teoretycznej retorcie. N aw et niepospolity  ta len t, k tó ry osta tn iem i czasy 
zab łysnął na polu liryk i, przypom inając lepsze zaiste czasy pie­
śn i naszej, p rzerzuca się n a  pole dram atyczności, k tó ra  obecnie 
pociąga ku  sobie całą m łodszą generację  tw órców  literack ich . D a ­
w ny także  poetyczny epos zn ik ł z horyzontu  literack iego , chociaż 
dawniej jako  powieść lub  gaw ędy  był on najczęstszą form ą 
literack iej twórczości, u stępu jąc  całkowicie m iejsca pow ieści, k tó ra  
najbardziej się nadaje do realistycznej reprodukcji bogatego życia 
obecnej chwili, najbardziej także  do przeprow adzenia różnych  spo­
łecznych i u ty lita rn y ch  celów, k tóre  ta k  często dzisiaj tk w ią  w lite ­
rackich  kom pozycjach. D la tego też  w szeregu ostatn ich  poe­
tycznych publikacyj spo tykam y dw a ty lko  bardzo m iernej w ar­
tości zbiorki liryczne. Z dwóch zaś innych , w yróżniających  się sw ą 
niepospolitą w artością , jedna , Poezje O dyńca, je s t p rzedrukiem  da­
w nych utw orów , d ru g a  zbiorem  poezyj znakom itego ta len tu , 
pełnych  n a tch n ien ia  i potężnej siły  słow a, k tóre  jednak  także są po­
w tórzeniem  utw orów  rozrzuconych ostatn iem i czasy w pism ach i bro­
szurach.

To ubóstw o płodów „p ar excellence11 poetycznych m artw i 
n iek tórych  estetyków , co przyw iązani do objawów pew nej epoki, do 
pew nych form literackich, razem  z ich zniknięciem , w idzą n ie ­
moc społeczeństwa, zkarłow acenie ducha jego  i  upadek  tw ó r­
czości.

T rafn ie  jed n ak  pow iedział jeden  z nowszych k ry ty k ó w  lite ­
rackich , że poezja je s t ja k  k w ia t agaw y afrykańsk iej, w ysilającej się 
tylko w rzadkich  odstępach czasu, że bu jn y  jej rozkw it tow arzyszy 
zw ykle rozw inięciu uczuciowej s tro n y  życia um ysłow ego albo
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pierwszym przebłyskom młodzieńczej twórczości. Poezja na3za 
romantyczna, będąca płodem zamierzchłej epoki gorączkowo fe r­
mentującego idealizmu w literaturze i polityce, wysiliła się niezwykle, 
dała nam tyle arcydzieł, nic więc dziwnego, że po jednostronnem  
wytężeniu sił twórczych, nastąpiła niedawno chwila zupełnej niem al 
apatji i znużenia, po której dopiero obecnie twórczość literacka 
żywszem uderzyła tętnem. Znając jednak chociaż w przybliżeniu 
prawa dziejowego rozwoju, nietrzeba się m artwić ani zawodzić 
biadań Jeremjaszowych nad upadkiem  twórczości, k tóra w naszem 
społeczeństwie, jużto w skutek  przyrodzonego genjuszu rasy, jużto 
warunków społecznego bytowania, skupia w sobie kw iat żywotnych 
sił narodu, rozwija się z niezwykłą bujnością i siłą. Jeżeli w innych 
gałęziach działalności umysłowej skromny nasz dorobek w porówna­
niu  z olbrzymiemi płodami cywilizacji zachodniej, jest owocem 
prawdziwie pigmejskim, to poezja nasza w drugiej ćwiartce ubiegłe­
go stulecia przewyższyła niewątpliwie bogactwem, siłą i mnogością 
talentów wszystkie inne literatury , w obecnej zaś dobie twórczość 
beletrystyczna ustępuje chyba tylko w zakresie powieściowym 
literaturze angielskiej.

Ostatnie naw et objawy w ykazują widoczny początek nowego 
zwrotu, nowej doby literackiej, której urodziny zapowiadają się 
z niemałą żywotnością wystąpieniem całego szeregu nowych, czasem 
wysoko oryginalnych talentów na arenę literackiej twórczości.

Rzeczywiście bijącym w oczy jest ruch, jak i ostatniemi czasy 
obudził się w sferze dram atu, k tóry  pociąga ku sobie całą falangę 
piszących i budzi najżywsze zajęcie inteligentnego ogółu. L itera tu ­
ra  nasza rozdramatyzowała się na dobre, a jeżeli ruch ten obudzony 
świeżo, rozwinie się dalej w stosunku rosnącym, to kto wie czy 
rozkwit dramatu nie będzie charakterystyczną szatą epoki całej.

Przypatrując się porównawczo rozwojowi innych lite ta tu r 
widzimy, że często a naw et zwykle doba żywotności dram atu przy­
pada zwykle w pełni rozkwitu męzkich sił narodu, tak  jak  doba 
liryki i eposu towarzyszy zwykle narodzinom i młodości poezji. Dramat 
artystyczny bywa w poezji owocem męzkiej a spokojniejszej nieco siły 
twórczości, gdyż sama natu ra  jego artystycznej formy niepozwala na 
zbytne rozbujanie fantazji. Czy u nas taka  żywotność dram atu tak  
samo może być uważaDą, za objaw czy też wynik takiej dojrzałości czy 
też zmęczenia umysłowego, przynajmniej w kierunku twórczości lite-
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rackiej? W tej chwili trudno o tern przesądzać, chociaż bezwątpie- 
nia społeczeństwo nasze przeszedłszy dobę marzycielstwa, epo­
kę idealizmu w poezji, a utopji w polityce— z bezwładności w prak­
tyce pracy społecznej, dochodzi obecnie coraz bardziej do trzeźwej 
samowiedzy swego społecznego powołania.

Być może że rozwój dram atu w literaturze jest objawem także 
tego zmężnienia, będącego owocem gorzkich doświadczeń dziejo­
wych. Niewdając się jednak w głębsze zaciekanie, zaznaczyć wy­
pada dwa takie objawy, które bezwątpienia niemogły pozostać bez 
wpływu na rozwój literatu ry  dramatycznej. Pierwszym z nich jest 
niezwykły w ostatnich czasaih wzrost działalności pierwszej naszej 
sceny, k tó ra w dziedzinie dram atu stanęła  na niezwykłej wysoko­
ści, drugim zaś ogłaszanie corocznych dramatycznych konkursów, 
podniecających współzawodniczą energję pisarzy. Niezwykły i wi­
doczny rozwój sceny w ostatnich latach  polega głównie na wpro­
wadzeniu do repertuaru arcydzieł literatury  eurepejskiej, na otwo­
rzeniu wolnego wstępu autorom oryginalnym , którym  dawniej 
trudno było przekroczyć progi scenicznego sanktuarjum , oraz wzbo­
gacenie personelu dramatycznego wieloma niepospolitemi ta ­
lentami.

W  początkach owego szczęśliwego zwrotu, którego zaslug’a 
należy się głównie warszawskiej Dyrekcji teatrów, przeważał jeszcze 
k ierunek popisowo aktorski, dla tego też repertuar składany prze­
ważnie z dawnych tłumaczeń, zawierał m ały procent utworów orygi­
nalnych. W  każdym jednak razie nag ły  ten wzrost sceny obudził 
niezwykłe gorączkowe zajęcie się lite ra tu rą  dramatyczną w inteli­
gentnych sferach, co bezwątpienia było podnietą dla autorów bele­
trystycznych. Scena albowiem bezwątpienia jest najpotężniejszym 
środkiem oddziaływania na masy, budząc silne i doraźne wrażenie.

Gdy więc k ilka świeżych talentów, przeszedłszy próby począt­
kowania, potrafiło żywe obudzić zajęcie i przynieść teatrom  ma- 
terjalne zyski, sztuki oryginalne wkroczyły całą masą do repertuaru 
scenicznego, gdyż reżyserja u leg ła  prądowi gustu, pozbywszy się 
uprzedzeń, które m iały swe źródło w zapowiedzeniu kilku utworów 
stworzonych wedle dawnśj ckliwej deklamacyjnej manjery. W roku 
zeszłym sztuki oryginalne stanowiły już większą połowę teatralnych 
nowości, gdyż podstawiono 2 dramaty (aktów 8) i 8 komedyj (ak-
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tów 28) razem sztuk 19 aktów 35, z których większa połowa cie­
szyła się wybitnem i niezwykłem powodzeniem.

Wziąwszy pod uwagę że na scenie krakowskiej przedstawiono 
także kilka nowości, k tóre w Warszawie nieotrzym ały debiutu, dla 
rozmaitych względów, albo dopiero go otrzymać mają, będziemy 
mieli wcale sporą w iązankę nowości, tembardziej pouczającą że 
w ciągu roku niewystąpiło z nowościami k ilku autorów, którzy 
niedawno zyskali już sobie wziętość literacką.

Konkursy dramatyczne rodzą się coraz bardziej, gdyż w ze­
szłym roku w W arszawie aż dwa jednocześnie były ogłoszone 
a na przyszły podobno trzech się spodziewamy. Dowodzą one 
w każdym razie że potrzeby artystyczne ogółu zwracają się w tym 
kierunku, skoro ladzie którym  na sercu leży postęp umysłowy, 
stara ją  się o podtrzym anie jej prawdziwą zachętą.

Pomimo frazeologji idealistów niektórych, dowodzących że 
żadne forsowne środki niewzmogą siły artystycznej produkcji, kon­
kursy  nasze, aczkolwiek budzą wyrokami swymi powszechne nieza­
dowolenie, a niekiedy naw et żywe protestacjeniepodleglejszych odła­
mów opinji, aczkolwiek przesiąkłe duchem zaściankowej koteryj- 
ności, nieumieją się postawić na stanowisku potrzeb oraz interesów 
ogólno-społecznych, mimo to jednak budzą ruch w autorskiej rze­
szy, wydobywają na jaw  i uświęcają świeże talenta. Bezwątpienia 
tam  gdzie niema ku tem u odpowiednich w arunków  duchowych, 
żadne sztuczne współzawodnictwa nie wyw*oła objawów twórczości, 
ale niezbite mamy dowody na to, że może ją  zpotęgować i zaostrzyć. 
Dzisiaj zwłaszcza, gdy zawód pisarski jest tak  dobrym środkiem 
utrzym ania jak  inne stany, gdy walka o b y t u trudn ia się coraz bar­
dziej, wiele umysłów zwraca się ku  tej pracy literackiej, k tó ra  obie­
cuje korzyści, a pracę bezpłodną pod względem m aterjalnym  tylko 
wyjątkowe osobistości mogą podejmować. We F rancji naprzykład, 
dramatopisarstwo stało się obstalunkowem niemal rzemiosłem, przy­
nosi niepomierne zyski naw et ludziom małego ta len tu  ratującym  
się receptowymi sposobikami. U nas jednak ożywienie ruchu d ra­
matycznego jest wynikiem bezwzględnego że tak  powiem ruchu 
twórczej wyobraźni, g'dyż korzyści m aterjalne nieuśmiechają się 
tak  bardzo autorom, których ten trudny  rodzaj pisarski daleko 
więcej kosztuje od innych gatunków  produkcji.
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Honorarja autorskie, są u nas bajecznie małe, a wynoszące 
w najlepszym razie setną część tego co swoim autorom  płacą fran- 
cuzi lub anglicy, tea tr główny niedaje tantjem y, ty lko jednorazową 
skrom ną zapłatę, a tantjem a w teatrach  galicyjskich jest bardzo 
piękną... teoretycznie. Trzeba więc wyjątkowego powodzenia, aby 
sztuka przyniosła autorowi kilkaset rubli, gdy tymczasem francuz- 
kim  komedjo-pisarzom dwie lub trzy  sztuk granych z powodzeniem 
daje pokaźny m ajątek. K onkursy właśnie mają za zadanie pod 
względem ekonomicznym chociaż w części napraw ić te  krzywdy 
ale cóż kiedy nagroda często nie dostaje się zasłużonym, lecz takim  
którzy potrafili sobie zaskarbić względziki koterji. Mimo to jednak 
autorowie nasi pchani jakąś wewnętrzną potrzebą moralną, mają 
zresztą na tej drodze najłatw iejszy sposób dogodzenia popędom 
szlachetnej ambicji. — Rzuciwszy okiem na całoroczną produkcję, 
k tó ra  na scenie i w książkach się pojawiła, widzimy, że oprócz dzieł 
niepospolitych komedyj tendencyjno-obyczajowych (Narzymskiego), 
znanych już dawniej ze sceny oprócz jednej chybionej satyrycznej 
komedji (Chęcińskiego: „K ry tycy '1), będącej utworem szkoły już 
przebrzmiałej, reszta utworów wyszła z pod pióra pisarzy młodszej 
generacji, albo też zupełnie poczynających na tern polu pisarzy. 
W dziedzinie dram atu historycznego mamy próby, świadczące 
o niemałym stopniu ta len tu  w odtworzeniu pewnych stron kolorytu 
epoki dziejowej, (Rapackiego: „Wit Stwosz11 i „K opernik1*) zamykające­
go się jednak w zakresie akcji dość szczupłej albo mało dramatycz­
nej; próby wreszcie utworów osnutych na naszej politycznej akcji, 
(Grabowski: „Mściwój i Swanhilda**), z których jednak rubryka po­
kaźna i surowy pierw iastek dziejowy zastępuje właściwe działanie 
tej twórczości. W  dziedzinie dram atu  społecznego mamy pełną 
talen tu  i oryginalności próbę przedstawiania zagadek’ życiowych 
w świetle idei filozoficznych (Okoński: „N iew inni1*). W dziedzinie 
wyższej komedji rok obecny dał nam pełną werwy kostycznej saty­
rę (Lubowski: „Nietoperze**), k tóra autorowi zjednała wybitne powo­
dzenie, bogaty  w mistrzowską charakterystykę obraz obyczajowy 
(Sarneckiego: „Febris aurea“), nareszcie debiutancką próbę a potem 
szczęśliwą pod względem scenicznym komedję popularno-obyczajo- 
wą (Zalewski: ,,Zpostępemtt i „Przed ślubem*1), chociaż właściwie mó­
wiąc dwie sztuki z tych  ostatnich należą do dawniejszej pro­
dukcji.
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Jeżeli pom iędzy tym i u tw oram i niem a dziel k lasycznych  w ca ­
lem  znaczeniu  tego słowa, w idnieje jednak  w większej części o ry g i­
nalność często m łodzieńcza, ta len t tw órczy zdobyw ający się na 
form y sam odzielne. Pod w zględem  świeżości i żyw otności ostatn ie 
d ram atyczne płody lite ra tu ry  naszej o całe niebo przew yższają, 
zwłaszcza wdziedzinie kom edjii d ram atu  społecznego, m anjerow ane, 
sztuczne a św iadczące o w yczerpaniu ta len tu , u tw o ry  zachodzących 
już  talentów  nad-sekw ańskich, oraz n iezdarne, w yksztuszone i ocię­
żałe u tw o ry  flegm atycznych  niem ieckich fabrykantów . Świadec­
tw em  ożywienia się ruchu  dram atycznego  je s t  także świeżo podjęte 
w ydaw nictw o w szystkich dzieł d ram atycznych  Szekspira, k tó re  
budzą dzisiaj silniejsze daleko zajęcie aniżeli w czasach najbardziej 
kw itnącego literack iego  ru ch u , gdyż odpow iadają realistycznem u 
h ardzie j gustow i obecnej doby. Najżywotniejsze albowiem  po­
m ysły, znajdujące najsilniejsze echo w kołach in te lig en tn y ch , w k ra ­
czają w sferę społecznych zagadn ień  albo obyczajowej sa ty ry , opartej 
n a  realnej obserwacji.

Pod w zględem  ilościowym w beletrystyce naszej na jpokaźniej­
sze zajm uje stanowisko powieść, k tó ra  praw dziw ym  potopem  
rozpościera się na  naszej piśm ienniczej niw ie. W cale obfita płodność 
naszych pisarzy, pom iędzy którem i daw niejsi dzielni przedstaw iciele 
tego  rodzaju n ieusta ją  w trudach , n iezaspokaja jed n ak  potężnego 
ap e ty tu  tłum ów , którem u autorow ie i w ydaw cy ciskają corocznie 
setki dzieci autorsk iego  m ózgu n iby  fenickiem u Molochowi. W  in ­
nych  lite ra tu rach  ogrom ny popyt n a  powieści rów now aży się p rzy ­
najm niej konsum cją innej literackiej straw y , u nas tym czasem , 
w porów naniu  z ubóstw em  poważniejszej lite ra tu ry , to  rozm iłow anie 
ogólne w ła tw ych  bele trystycznych  łakociach niemoże być uw ażane 
za  dowód podniesienia się poziomu grun tow nej in teligencji. W y­
daw cy speku lu ją  na ty m  apetycie, um iejąc go naw et sztucznie dla 
swoich w yrachow ań podniecać odpow iedniem i p rzynętam i. N iem ó- 
w iąc o funkcjonujących dwóch w ydaw nictw ach  perjodycznych, k tó re  
służą w yłącznie sprawmm lite ra tu ry  powdeściowej, o m nóstw ie prze­
kładów  w pism ach i odbitkach, w ydaw nictw o nasze obecnie hołduje 
m anji przedruków  zbiorowych, k tó re  dają możność także tańszym  
kosztem  dostarczenia wielkiej ilości powdeściowej produkcji, a nęcą  
prenum eratorów  powabem  kom pletu , k tó ry  dla w ielu m a ta k ą  znie­
w alającą siłę . N iespotkasz praw ie dom ku m ieszczańskiego lub
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szlacheckiego, w którymby za oszkloną szafką nie prezentowa! się 
pokaźnie wyciągnięty szereg kilku księgozbiorów. W  roku 1875 
właśnie skończyło się wydawnictwo 10-tomowe dzieł Kaczkowskie­
go, ciągnęło się dalej wydawnictwo wybranych powieści Kraszew­
skiego a przybyło także wydawnictwo Dzierzkowskiego. Rozumie 
Się że przyrostu umysłowego w tym  kierunku dają one w najlepszym 
razie bardzo mało. Nie nadeszła jeszcze pora aby większość tych 
dzieł, często niewyczerpanych w handlu księgarskim , warto było 
powtarzać w pomnikowych wydawnictwach, nakształt bibljoteki 
niemieckich klasyków. W każdym  zaś razie zużycie zamiłowania 
publiczności i kapitału na odgrzewanie rzeczy starych musi koniecz­
nie odjąć pewną sumę środków poparcia i rozwoju Dowszych 
płodów, albo odciągać je od działalności w donioślejszych gałęziach 
literatury . System spekulacji, rozwielmożniony w naszym lite ­
rackim świecie, tak  samo niekorzystnie pod tym  względem wpływa 
na płodność lite ra tu ry , jak  system wyzyskiwania, wyrażający się 
w niezmiernie lichych honorarjach za powieści. Jeżeli 200 rs. płaci 
się u nas za tom powieści potentatom  naw et literackim, to ła ­
two pojąć dla czego drobniejsze ta len ty , znaglone dla ma- 
terjalnych względów do pośpiesznej ilościowej produkcji, muszą 
pisać z rzemiosła, z przymusu, wyczerpując się często i ratując 
gotowymi środeczkami ru tyny, która tak  często bywa grobem 
twórczej samodzielności. Trzeba rzeczywiście tak  niezwykłej po­
tęg i talentu, takiej olbrzymiej, nieznużonej świeżości i w ytrw ania 
um ysłu, jakie posiada znakom ity ojciec powieści naszej, J . I. Kraszew­
ski, aby pracując la t tyle być nieustannie głów ną odżywczą krynicą 
literatury  powieściowej. Potężny ten umysł, bez przesady mówiąc, pro­
dukuje najmniej trzeciączęść powieściowego dobytku lite ra tu ry  naszej, 
a w spisie bibljograficznym  z ubiegłego roku posiada aż 13 nume­
rów. Ostatniemi czasy odnowił on w literaturze naszej w orygi­
nalny sposób rodzaj powieści historycznej, pojmując ją jednak jako 
w ierną i m alowniczą ilustrację faktów, tu  i owdzie tylko arabesko- 
wanych pomysłami fantazji („Briihl,“ „Z 7-letniej wojny"), uprawia 
obok tego z wielkim wdziękiem i werwą anegdotę historyczną („Król 
iB ondaryw na," „O statniechwile Radziwiłła," „K aw ałliterata"),oraz 
malowniczo obyczajową powieść („Serce i ręka," „W  jesieni"). Inne 
znowu jego prace należą do grupy powieści społeczno-tendencyj- 
nych („M orituri"), m alując proces upadku pokolenia niedorosłego do

2
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tego  aby  m ogło m ężnie dźw igać tw ard e  brzem ię teraźniejszej pracy 
i  niedoli społecznej. T en  k ierunek  odznaczył się w ro k u  ub ieg łym  
n iezw ykłą  żyw otnością, dając k ilk a  u tw orów  pełnych  świeżości 
i energ ji m yśli, posiadających niepospolite a rty s ty czn e  przym ioty , 
k tó re  często byw ają pośw ięcane jako  o fiara  na  o łta rzu  idei p rze­
wodniej. Cokolw iek bądź m ów ią este tycy  pur sang przeciw  tem u  
k ierunkow i, m ając n aw et słuszność, że w kracza  on w dziedzinę 
kw estyj i zagadnień , k tó re  w ym agają  innych  form  i narzędzi m y ­
ślow ych, fak ty  jednak w skazują  że je s t on potrzebą kon ieczną obec­
nej epoki. Z pom iędzy lepszych prób w ty m  k ie ru n k u  w yszcze­
góln ić należy pełen  w erw y obraz w pływ u, ja k i w yw ierają różne 
sfery społeczne n a  w yrabianie się energ ji m oralnej i obyw atelskiej 
jednostek : (Bałucki „Z obozu do obozu"), analiza przyczyn  w yw ołu ją­
cych słabość m ora lną  nowszego pokolenia kobiet (M orzkowska: „Za­
sady i czy n y 1'), a  nadew szystko arcydzieło lite ra tu ry  współczesnej: 
„ E li M akower" pan i Orzeszkowej. A u to rka  w kraczając w dzie­
dzinę najpow ażniejszych zagadn ień  ekonom icznych, zw iązanych 
z kw estją  b y tu  społeczeństw a naszego, p rzedstaw iła  w niezm iernie 
szerokich , m istrzow sko w iernych  zarysach , stosunek  ludności izrael­
skiej do naszego ogółu, rozśw iecając zagadkę ich handlowej i f in a n ­
sowej po tęg i, staw ia jąc  w zniosłe postu la ty  społecznej harm onji. Z a­
równo pod w zględem  m yślow ym  ja k  i a rty sty czn y m  powieść ta  
na leży  do trw a ły ch  zabytków  l ite ra tu ry  naszej, do ty ch  w y ją tk o ­
w ych utw orów , k tó re  są echem  i odbiciem najżyw otniejszych potrzeb 
ogółu, b łyskaw icą wyższej obyw atelskiej samowiedzy w śród 
m roków  i chaosu ciężkiego żyw iołu  chw ili obecnej. Pow ieść te n ­
dencyjną z odcieniem  sa ty ry czn y m  upraw ia  z ta len tem  galicy jsk i 
A rystofanes, n ieu b łag an y  jadow ity  karciciel społecznego u p adku  
i anarch ji Ja n  L am , chociaż jego  o sta tn ia  pow ieść („Idealiści") jest 
tra fn ą  choć zarazem  w strę tn ą  an alizą  fak tów  krym inalnych , opraw ną 
ty lk o  w sztuczne ram k i. W dziedzinę społeczno-polityczną w k racza in - 
ny m alarz stosunków  G alicy jsk ich  (Zacharjasiew icz: „Z akry te  k a r ty " )  
przedstaw iający  słabość w walce z germanizme*m, chociaż nadto 
rozw lekle, sztucznie i bez w yrazistości k o lo ry tu . P om iędzy  innem i 
zresztą u tw oram i, k tó ry ch  tu  niem ożem y bliżej charakteryzow ać, 
znajdują się  dość udatne  próby hum orystyk i i pow ieści historycznej.

C harak terystycznem  znam ieniem  ubieg łego  roku  je s t także 
pow stanie lub  ogłaszanie k ilku  pub likacyj a rty s ty czn y ch  ilustro-
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wanych, k tóre także odpowiadają gustom  i usposobieniom chwili. 
Znajdują się one w widocznym związku z niezwykłym wzrostem 
naszego malarstwa, k tóre zyskało dzisiaj europejski rozgłos, ude­
rzając wybitną oryginalnością, wydając coraz to nowe na  wskroś 
swojskie i żywotne talenty. Epoka świetności tej sztuki plasty­
cznej znajduje się w pełnym  rozkwicie, a chociaż jej działalność, roz­
strzelona na rozmaite odłamy, nie skupia się w pożądanej harmonji, 
nie zatraca jednak swojskiej indywidualności, czerpiąc swe soki ży­
wotne z życia i wspomień rodzinnych. W idzim y więc że społeczeń­
stwo nasze, bezwątpienia z natu ry  obdarzone pewną umysłową ener- 
gją, nie mogąc rozwijać swych sił w kierunku niepodległej wiedzy, 
gdyż niem a ku  tem u organów społecznych wspierających ku lt 
i cześć nauki, okazuje jednakże na polu artystycznem  dowody rze­
czywistej twórczej energji.

Te kilka jasnych a naw et św ietnych punktów, któreśm y wska­
zali na horyzoncie naszej lite ra tu ry  nadobnej, choć w małej cząstce 
łagodzą przykry  widok m roku lub pustki, zalegającej tak  bujne 
gdzieindziej, a u nas tak  jałowe obszary literatury  badawczej, nau ­
kowej, stanowiącej jednak głów ne bogactwo umysłowego dorobku.

S. K.

ŻYCIORYSY I  HEKROLOGJA.

!Z b i g  n i e  av

( m a b j a  Sa d o w s k a ) .

Pierwsze wystąpienie Zbigniewa na widowni piśmienniczej 
przypadło w czasie świetnego rozwoju naszego powieściopisarstwa. 
Kraszewski, Korzeniowski, Chodźko, Kaczkowski corocznie dostar­
czali karm i umysłom, przyzwyczajonym już do niej oddawna; Za- 
charjasiewicz, Jeż, P ług  zdobywali sobie coraz większe uznanie. 
H istorja i czasy spółczesne, własny naród i pobratymcze albo sąsie­
dnie ludy znajdowały pracowników, co w szacie piękna odtwarzali 
obrazy ich bytu, m yśli, uczuć i czynów.
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W śród tak  hucznego gwaru prześcigających się wzajem g a ­
wędziarzy, cichy glos Zbigniewa przebrzmiewał prawie niesłuchany. 
A  jednak w tym  glosie było coś, co słuchacza zainteresować mogło 
dosyć silnie; brzmiała w nim n u ta  wysoce poetycznego żalu, po łą­
czonego z m yślą szlachetną i wzniosłą. Zbigniew sam jeden repre­
zentował wówczas humor, nie ten  staropolski, który ostatniem  może 
echem odbił się w ramotkach kaw alera krzyża naturalnego, ale hu ­
mor będący naturalnym  wynikiem usposobienia narodu angielskie­
go a przyswojony z trudem  przez inne. Przez słowa te nie chcę po­
wiedzieć, żeby ten hum or u Zbigniewa był czemś sztucznem, wymu- 
szonem, nienaturalnem , nie! są takie dusze, dla których on staje się 
d rugą naturą, tak , że traci cechy obcości a staje się ich mową przy­
rodzoną. Rozumie się, takie dusze rzadko się u nas pojawiają, 
gdyż z ogółem usposobienia narodowego nie pasują i szczególne 
tylko okoliczności, wpływy pierwotnego wychowania, przewrotów 
umysłowych lub nieszczęść sercowych, w połączeniu z drażliwym 
temperamentem, mogą się złożyć na ich utworzenie.

N ie znając życia Zbigniewa, nie mogę w ykazać tych w pły­
wów; musiały jednak one istnieć. Biorę więc fakty  gotowe, uspo­
sobienie ustalone, jakie spostrzegamy w „Podróży naokoło św iata 
odbytej w trzech godzinach.u H um or ma w tym  szkicu barwę 
szczególną, różniącą go od utworów angielskich spółczesnych — 
pierw iastek alegoryczny. Autor wyjeżdża na statku  „wyobraźnia,“ 
prowadzonym przez kapitana „żądzę,“ przypływ a do krainy  zwane 
„Głową ludzką,“opasanej górami „W yobraźni," „Im aginacji," “Fan* 
tazji“ i t. d .pokrytem im asą„U m iarkow ania“ i t. d. i t. d. Skłonność, 
do alegorji przypomina wiek X V III, w którym  się niemi lubowano. 
Dziś trochę oziębiają nas one i nie pozwalają zażywać w pełni cał­
kowitej rozkoszy, jakiej dostarczają inne ustępy szkicu, w których 
tkliwość i serdeczność pod m aską ironji i sarkazmu, szlachetność 
m yśli w walce z poziomemi pragnieniami i elukubracjam i głowy, 
stanowią wewnętrzną treść opowiadanych wydarzeń fantastycznych.

Po tej „podróży“ nastąpiły  „Cztóry ideały," wolne już zupeł­
nie od pierw iastku alegorycznego. W  nich zasadnicze tendencje są 
te  same co i w pracy poprzedniej, tylko szerzej rozwinięte i bardziej 
do praktyki zwrócone. Usposobienie marzycielskie, poetyczne, od 
kolebki samemu sobie pozostawione, bez uśmiechu i pieszczot m a­
cierzyńskich, wytworzyło charakter drażliwy, zrażający się lada nie-
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powodzeniem. Byłto człowiek-światek wedle określenia autorki. 
Gdy go pierwsza dziecinna miłość zawiodła, gdy następnie w peł­
ni młodzieńczego wieku został zawiedziony przez dwie ubóstwiane 
anielice, z których pierwsza więcej kochała pieniądze niż człowieka 
a druga wiecej ty tu ł hrabiowski niż kochanka, staje się dziwakiem, 
chce być uczonym, otacza się księgam i, zostaje zawojowany przez 
„wieszczkę Orlandynę," k tóra pisze tra k ta ty  o obowiązkach kobiet 
a o własne dzieci nie dba... W reszcie z kw ia tka  zostaje badylem. 
Z podjętych w tej powiastce walk najdzielniej autorka wystąpiła 
przeciw zmurszałej arystokracji, k tórej kilka egzemplarzy z wielką 
dosadnością skreśliła i którćj takie zbawienne rady podaje: „Z rzu­
cić tg pleśń, otrząsnąć tę strupieszałośó, k tórą dziś przesiąkli je s te ­
ście, rozbudzić w sobie miłość bliźniego i do pracy, do czynu, do 
działalności dla dobra powszechnego! a wówczas chyba ziemia oczysz­
czona wyda czystsze westchnienie ze swego łona; z obłoków wonna 
rosa upadnie i w powietrzu rozproszy się miazma odrętwienia.
0  wówczas i pokolenie nowe, z życióm, wolą, pragnieniem  i miłością 
zamieszka tego nowego planetę!" Cztery ideały kończą się dyso­
nansem; przedstawiają bowiem same ujemne strony społeczeństwa
1 jego wpływu na jednostki szlachetne; nie tylko myślowo, ale a r ty ­
stycznie naw et byłoby błędem na nim  poprzestać. A utorka rozu­
m iała niewłaściwość takiego finału i napisała „Starą pannę,11 w k tó ­
rej bohater czterech ideałów, zapoznawszy się z dziejami życia istoty 
wyśmianej i spotwarzonej, przeradza się moralnie, dostrzega cel ży ­
cia nie w marzeniach wyniosłych, których nigdy urzeczywistnić 
nie może, lecz w pracy mrówczej, w trudzie codziennym—w uczuciu 
miłości bliźniego i poświęceniu dla braci. Tego nauczyła „Stara 
panna," idealny wzór niezrażonej niezem cnoty i niewyczerpanego 
miłosierdzia. W „Starej pannie11 wstęp ty lko  pełen jest humoru, 
kiedy widzimy młodego człowieka poślubiającego starą  wdowę, cze­
kającego jej śmierci i sprawiającego napróżno nagrobki i sarkofagi, 
albo też kiedy autorka kreśli nam obrazek plotek prowincjonalnych 
przed przybyciem starej panny. W drugiej większej połowie szki­
cu panuje raczej melodramatyczność niż hum or. Historja zakocha­
n ia się bogatej panny w Stefanie, jej stała niezaradność, jej w ier­
ność i t. p. szczegóły, opowiedziane są na sposób romansów z końca 
przeszłego i początku obecnego stulecia t. j. sucho, nudnie i ckliwie. 
Dodatni ideał u pani Sadowskiej, jako pomysł dobrze się przedsta-
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wił, ale w wykonaniu rozpadł się Da okruszyny. Dodać tylko po­
trzeba, że to okruszyny m arm uru.

Niepodobna mi podawać ’szczegółową treść obrazków zaw ar­
tych w „Pam iętnikach m uchy,“ ani roztaczać całą „H istorję kam ie­
nia przy drodze." Muszę się ograniczyć ogólną charak terystyką 
myśli, przekonań i uczuć autorki, jak  je wypowiedziała w pracach 
powyższych.

Zbigniew nienawidzi prozy świata; zabawy i boleści światowe 
poczytuje za błahe objawy pospolitego, poziomego żywota, które 
mogą sobie istnieć lub nieistnień, a ludzie wyżsi nic na tern nie s tra ­
cą... Miłość poczytuje za rzecz św iętą i wielką, ale za najłatwiej 
ulegającą profanacji; pary kochającej się i szczęśliwej do końca nie 
wystawiła nigdzie; miłość trw a chwilę, później znika albo też n astę­
puje śmierć, pomieszanie zmysłów i t. p. Nigdzie, nigdzie odrobiny 
miłości, serca,coby potrafiło uczucianasze podzielić, myśli nasze zro­
zumieć, do czynu zagrzać! Św iat zmaterjalizowany myśli o swoich 
krowach i merynosach, o swoich maszynach i smarowidle, o wę­
glach kamiennych i złocie; a prawdy ducha, natchnień zapału, w ul­
kanu namiętności nie rozumie i nie ceni. Tymczaszem biedne, 
cierpiące, marzycielskie serca pękają z bólu, bo niema dla nich 
miejsca w św iątyni wystawionej mamonie i interesowi. T alenta 
i gienjusze przechodzą po ziemi jak cienie dantejskiego piekła, wy­
palając się własnym ogniem i mózg gryząc własny! Obok nich 
bankierzy, fabrykanci, gospodarze przechadzają się z uśmiechem 
zadowolnienia, uderzając dumnie w kieszeń, otoczeni tłumem po­
chlebców. Dla nich jest wszystko: cześć, serce kobiet, poszanowa­
nie spółobywateli, pomniki marmurowe po śmierci; o talentach zaś 
i gienjuszach n ik t nie pamięta; a każdy jeżeli nie zrani dotkliwie, to 
spojrzy na nie obojętnie lub szyderczo. A cóż dopiero jeżeli talen t 
zagości w głowie kobiety! W ówczas ani spokoju, ani miłości, ani 
zaufania, ani czci, ani zrozumienia, ani spółczucia spodziewać się 
nie może. Każdy z twórczości jej śmieje się, ciskając za oczy 
a nieraz i w oczy różne miłe przezwiska, jakie zazdrośni mężczy­
źni powymyślali dla tych, co nie chcą królować za pośrednictwem 
wdzięków jedynie i potężnej słabości...

Jakkolw iek Zbigniew umie wybornie bronić swoich klientów , 
musimy przecież zauważyć, że cały ów św iat talentów wszelkiego 
rodzaju, który nam  przedstawia, choruje na słabość nieuleczoną —
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niezdolność do czynu. Mówić, rozprawiać potrafją bardzo pięknie, 
choć melancholicznie; działać nie umieją, nie mogą. A św iat ten  
nasz powszedni, konwencjonalny rusza się przecież i pracuje; bo bez 
pracy jak  bez ognia wyżyćby nie mógł. A choćbyśmy pracę tę  w d u ­
mie swojej poczytywali za fraszkę, za ruchliwość mrowiska, które 
czynów wielkich i zdumiewających wydać nie jest w stanie; to 
wszakże zaprzeczyć niepodobna, że działalnością tą  mrówczą doko­
nano wszystkiego, co dziś m aterjalną podstawę bytu naszego s ta ­
nowi. Jeżeli więc chcemy przeciwstawić tem u św iatu konwencjo­
nalnem u św iat ducha, św iat talentów , św iat wybrańców; trzebaż 
przedstawicieli jego uposażyć w tak ie  siły, któreby choć w części 
równać się mogły z siłami i znaczeniem owego pierwszego świata; 
inaczej słusznie można ich będzie poczytywać za plaksów, donkiszo- 
tów, śpiewających koników polnych.

Fałszywe więc pojęcie ideału dodatniego i jego stosunku do 
św iata rzeczywistego razi nas głównie w „Pam iętnikach m uchy“ 
i w „Historji kam ienia przy drodze,* którem i Zbigniew zakończyła 
pierwszą fazę swej działalności piśmienniczej, przechodząc do two­
rzenia na większą skalę.

„Okśana* należy właściwie do chwili przejściowej; wiele 
w niej jeszcze egzaltowanych uniesień, wiele nieprawdopodobnych 
sytuacyj, wiele pierw iastku fantastycznego; ale też jest i zakrój na 
poważniejszą rozmiarami i treścią powieść. Osnowa jej zawrzeć się 
da w k ilku frazesach. Jerzy  pokochał Oksanę, cygankę. Romans 
ten ciągnął się czas jakiś, póki bohater nie wyjechał za granicę do 
uniwersytetu. Po odbytych czteroletnich studjach wraca całkiem 
zmieniony. Co go zmieniło? nauka prawa, czy stosunki zewnętrzne, 
czy większa życia znajomość, czy wreszcie jakie szczególne w ypad­
ki — o tern autorka milczy uparcie. Powiada tylko poprostu, że 
Jerzy się zmienił i pokochał lalkę salonową A tałję. Grdy się już 
miał odbyć ślub tej pięknej pary, zjawia się m atka Oksany Motur- 
na, uwiedziona przez brata dziadka Jerzego , postać jakby z opery 
czarodziejskiej, k tó ra dowodzi dokumentnie, że ona loiyla koszta na 
wykształcenie Jerzego, że zatem cała jego egzystencja opiera się na 
jałm użnie podanej przez cygankę. Ś lub został zerwany, Jerzy  wró­
cił do pierwszej swojej miłości, do Oksany; lecz ta  nie długo u m ar­
ła. Pomijam mnóstwo innych szczegółów nie mniej fantastycznych 
a spowodowanych przez Moturnę, zwrócę tylko uwagę na niczem
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nie uzasadnioną przemianę charakteru Jerzego, który z młodzieńca 
poetycznego, czułego, a następnie rozsądnego i wykształconego 
staje się w miłości do Atalji zwykłym  manekinem salonowym, bez 
żadnej wartości duchowej. T a niekonsekwencja, w połączeniu z l i­
cznym pocztem nieprawdopodobieństw, psuje wrażenie scen pojedyń- 
czych, które blaskiem wykonania oślepiają niem al czytelnika i na- 
długo w pamięć jego się wrażają.

Mniej więcej te same wady i zalety widzimy w „Niecnocie/ 1 
Iviedy się czyta pierwszą część tej powieści, pełną obrazów i scen 
istnie poetycznych, napisanych stylem  przypominającym brylanto­
we blaski, — tak  wysoko nastrajam y się na nutę poetyczną, że 
d ruga część pod względem wykonania, które jest ułamkowe i ka­
lejdoskopowe, razi nas dysonansem. Przed naszemi oczyma staje 
wielka postać kobiety, w której niesłychana energja pokonała nie­
wieścią nieśmiałość, a wyższe wykształcenie, wyrywając z jej n a tu ­
ry wszystkie chwasty, bujnie porastające wśród przymusowego oto­
czenia, uszlachetnia jej duszę i opromienia ją  wszystkiemi blaskam i 
poezji i rozumu. Zbyt rzadko jednakże ukazuje nam  ją  au to ika 
i to za złe jej mamy, gdyż charakter to najsym patyczniejszy i naj­
bardziej jednolity, g dy  tymczasem charakter np. bohatera, Witolda, 
niekonsekwencją grzeszy. A rtyzm  całości prócz tego wiele pozo­
stawia do życzenia. A utorka nie potrafiła skupić efektów, lecz je 
w licznych scenach porospraszała.

W  „Rocznicy“ jeszcze dobitniej czuć się daje brak artystycz­
nego układu. A utorka zaczyna powieść tę  od prologu, który 
psuje całe wrażenie, jakieby mogło być osiągnięte przy zestawieniu 
późniejszych wypadków, treść utworu przeplatana ustępam i nie 
mającemi najmniejszego związku z tokiem opowiadanych zdarzeń. 
Zbigniew robi przejścia i przeskoki bez żadnych głębszych m oty­
wów, mówiąc poprostu: „dosyć już o tern, przejdźmy do czego inne­
go/ 1 Co do osnowy: jest-to historja straszna, opowiedziana tak  n ie­
dbale i tak  niezręcznie, że robi ostatecznie wrażenie komiczne. Cha- 
rek te ry  podług zapewnień autorki godne uwielbienia okazują się 
niedołężnemi w akcji samej. Zasługuje jednak w tej powieści na 
uwagę postać Henryka, artysty. Nie jest-to już artysta  z pierwszej 
fazy twórczości Zbigniewa; owszem widzimy w nim  człowieka^umie- 
jącego się wybornie zastosować do w ym agań arystokratycznego to­
nu. W prawdzie tęskni on i wzdycha; ale go tęsknota nie traw i.
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Znalazłszy kobietę, k tórą pokochał, był już zupełnie zadowolniony 
i za niedoścignionym ideałem piękna nie wzdychał. Przymioty te 
czynią go człowiekiem bardzo miłym i wcale nieszkodliwym, ale nic 
więcej. Zrobić — nic nie zrobił. Człowieka samodzielnego, um ie­
jącego sobie radzić we wszystkich okolicznościach życia, posiadają­
cego własny sąd wyrobiony, trudno w nim  dostrzedz.

„Sąsiedzi" wreszcie to historja dwu rodzin, pełna kolizyj nie- 
dramatycznie opowiedzianych, pełna sytuacyj należycie nie wyzy­
skanych i charakterów zaledwie naszkicowanych. Postać ojca z a ­
sługuje w niej ua uwagę. Pod względem artyzm u powieść tę na- 
równi z Rocznicą postawić wypada.

W  ogóle, mówiąc o artystycznym  układzie w utworach w ięk­
szych Zbigniewa, zaznaczyć należy, że autorka zasiadając do pisania 
ma widocznie tylko pomysł ogólny gotowy w umyśle; szczegółowe 
zaś części tego pomysłu przychodzą jej dopiero przy samem pisa­
niu. Niekiedy wpadnie jej do głowy jakaś myśl, która ją  na chwi­
lę zajmie całkowicie, jakiś charakter lub jakaś sytuacja, mające n a­
der wybitne cechy, odznaczające się albo osobliwością albo komi­
zmem albo innemi efektownemi przymiotami. Pomysły te szczegó­
łowe, raz już w rzeczywistość twórczą zamienione, zbyt są miłe dla 
autorki, ażeby je chciała skazać na niepamięć; wtrąca więc jak iś 
frazes obojętny, jakąś postać nic nie znaczącą dla połączenia owych 
pomysłów zresztą utworu i tym  sposobem powstają epizody cał­
kiem zbyteczne w powieści.

W  pierwszych utworach swoich Zbigniew odznacza się stylem 
niezmiernie ożywionym, celującym werwą i świeżością. Ton sar­
kastyczny, który się wszędzie i zawsze przebijał, nadaw ał im barwę 
polemiczną, tembardziej widoczną, że autorka rozwijała myśli nie­
zbyt licujące z ogółem poglądów w społeczeństwie rozpowszechnio­
nych. W szystko to razem wzięte stanowiło nader ważną zaletę 
utworów Zbigniewa, że oddychały spółczesnością, że nie poruszały 
efektów zużytych, że się nie zapożyczały u znanych powieści.

Później, powoli cechy te jedna po drugiej zacierały się. Styl 
stracił wiele na żywości i werwie, stał się tylko potoczystym i po­
prawnym; nigdy jednakże nie mógł się zrobić giętkim  i charakte- 
rystycznym, ażeby odpowiedzieć rozmaitym wymaganiom, jakie s ta ­
wiają charaktery różnolite, mające swój język własny, odrębny. 
Dawniej we wszystkich osobistościach głównych przebijał się cień
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autorki; styl więc i język jednakowy, był całkiem  naturalny, bo 
odpowiadał właściwości przedstawianych bohaterów i bohaterek, 
spokrewnionych ze sobą pod względem usposobienia i przekonań 
Później, kiedy przyszło przedstawiać rozm aite charaktery a sty l po­
został ten sam, wydawać się to musiało rzeczą naciąganą i razić 
nieumiejętnością zastosowania się do zmienionej roli. Nie twierdzę 
wprawdzie, żeby autorka zupełnie nie um iała przemawiać językiem 
niektórych swych postaci; czasem udawało się jej nawet dość do­
brze scharakteryzować w rozmowie cudzą osobistość; — ale na­
przód nie było tak  zawsze, a powtóre w wielu razach autorka zapo­
życzała się już u naszych znakomitych powieściopisarzy i kopjowa- 
ła postaci dobrze nam znane.

Ponieważ przytem Zbigniew posiada siłę plastyczną w bardzo 
małym stopniu i więcej celuje w dialogu (jakkolwiek nie pod wzglę­
dem charakterystycznym ) aniżeli w opisach, figury więc mające 
być żywiołem charakterystycznym , wyglądają częstokroć jak  mane­
kiny, t. j. nie widać w nich owej życiowej prawdy, k tóra odrazu każ­
demu wpada do duszy i przekonywa najdotykalniej, że mamy do 
czynienia z ludźmi w całej okazałości lub w całej ich brzydocie.

Prócz tego Zbigniew dla wywołania wrażenia z powodu b ra­
ków swojego talentu, posługuje się często karykaturą, wpadającą 
niekiedy w niesmaczne przesady, jak  np. w Czterech ideałach, opo­
wiadanie o naukowych studjach Fulgentego i odwiedziny Orlandy- 
ny, lub  w Oksanie—figury podrzędne. Gdyby plastyka była na za­
wołanie autorki, gdyby styl jej um iał przybierać wszystkie charak­
terystyczne odcienie, karykatu ra  stałaby się niepotrzebną.

Maż-to znaczyć, że Zbigniew nie zdoła już odtworzyć żadnej 
wspanialszej całości, poprzestając na drobnych, ułamkowych szki­
cach? Bynajmniej. Mnie się zdaje, że doświadczenie, które już ty ­
le widocznych zm ian w talencie Zbigniewa dokonało, powinno się 
również przyczynić: po 1-sze do utrwalenia stałych przekonań 
i do kreślenia postaci dodatnich, któreby w świecie rzeczywistym 
z pożytkiem działać mogły; a po 2-re do wyrobienia siły charak tery ­
s ty k i tak niezbędnej w powieściach składających się, z natu ry  swo­
jej, z bardzo rozlicznych żywiołów'. Spodziewamy się, że Zbigniew, 
która już wydała „Niecnotę,“ napisze jeszcze niejedną powieść już  
na tle  realnego życia, nie potrzebując wcale zrzekać się ideałów, lecz
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umiejąc je zastosowywać do warunków rzeczywistości;— gdyż takie 
tylko ideały, jako możliwe m ogą zyskać sym patję i uznanie w szer­
szeni kole publiczności.

P . Chmielowski.

r»£u.ilina, Wilłzo ńska.

Był perjod w piśm iennictwie naszem, kiedy nagle zbudziło się 
z odrętwienia umysłowe i literackie życie społeczeństwa naszego, 
kiedy na arenie piśm iennictwa pojawiło się odrazu wiełe sił dziel­
nych, kiedy zdrowe ziarna uczuć i myśli, obficie zasiane na polu 
umysłowości naszej, bujne wydawały owoce. Była to chwila refor­
my P°jęć społecznych, chwila, w której znikała zwolna pleśń uprze­
dzeń kastowych, słowem chwila odrodzin ducha i życia społecznego. 
W  owe to czasy nestor powieściopisarstwa naszego I. J . Kraszew­
ski uczył czuć, myśleć i marzyć dusze ziomków naszych, w owe to 
czasy ukochany nasz lirnik Syrokomla, otworzył wrota zagród wiej­
skich i otrząsł pleśń z ubiegłych niedawno czasów, i w Ogóle pojawił 
się naowczas cały zastęp sił pierwszorzędnych na polu naukowej, 
literackiej i dziennikarskiej działalności. Ów perjod piśm iennictwa 
naszego nastąpił po roku 40-ym  i trw ał la t kilkanaście. N a owe 
też czasy przypada działalność literacka ś. p. PauliDy W il- 
końskiej.

Życie tej kobiety było proste, ciche, horyzont jego częściej 
zamglony, niż jasny, czasami smutny i łzawy. Przyszła na św iat 
ś. p. Paulina około roku 1815, w zamożnym domu Lanczów, nad- 
dzierżawców dóbr rządowych swarzędzkich pod Poznaniem. N auki 
pobierała na pensji żeńskiej w Poznaniu. W szystko atoli, czem 
umysł jej się zbogacił, winna była raczej własnej samodzielnej 
pracy i wpływowi inteligentnego męża, niż szkolnemu wykształce­
niu, które naówczas dla kobiet było nader ograniczonem!

Połączywszy się związkiem m ałżeńskim  z autorem „Ramot 
i ram otek,11 dzieliła z nim mężnie troski mozolnej pracy i nie­
zbyt szczęśliwej doli.

W  roku 1836 osiadłszy w cichem ustroniu wiejskiem na dzier­
żawie, w szczupłym zakresie otaczającego ich św iatka czerpali oboje 
małżonkowie obfity dosyć m aterjał dla swych prac literackich. Au-
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gust z nieporównanym humorem malował słabe strony szlachty 
naszej, a żona jego na bladej nici wiejskiego żywota snuła pełne 
uroku swojskie obrazy, owiane atmosferą rzewnego sm utku i tę ­
sknoty, nad któremi unosiły się zawsze m yśli i uczucia rodzinne, 
zacne i poczciwe.

Utwory W ilkońskiej grzeszą zbyt wygórowanym niekiedy 
sentym entalizm em  i czułostkowością; wynikało to atoli nie z maniery 
pisarskiej, ale z samej natu ry  autorki, co choć w części charakter 
praw dy utworowi przywracało. Szczególniej pierwsze utwory tej 
autorki grzeszą powyższą wadą.

Oto co sama powiada ona o początku literackiego zawodu 
swego: „Tęsknota do stron rodzinnych spowodowała, żem się w ob­
czyźnie wzięła do pióra. Nie mając towarzystwa, stworzyłam je 
sobie w wyobraźni i przenosiłam te postacie i obrazy na papier. 
P isałam  na każdym noclegu, na każdym popasie, i tak  skleiła się 
pierwsza powieść moja „Helena.* A ugust spoglądał na mnie 
z uśmiechem; czytywałam mu swoje rojenia i był zadowolony, żem 
znalazła lekarstwo na chorobę tęsknoty .a

Najpłodniejsza epoka piśmienniczej działalności W ilkońskiej 
nastąpiła nie w zaciszy życia wiejskiego, lecz w gwarze stolicy. 
N iezbyt szczęśliwie powodziło się W ilkońskim na gospodarstwie 
wiejskiem, wkrótce też zmuszeni byli przenieść się do Warszawy, 
gdzie był wówczas niepospolity ruch na polu piśmiennictwa k ra jo ­
wego, harmonizujący z rozwojem życia społeczeństwa.

Wilkońscy wstąpili z całym zasobem sił świeżych na arenę 
działalności literackiej. On pisał „Ramoty i ram otki," redagował 
„Dzwon literacki,* i wielu redakcjom ówczesnym współpraco- 
wnictwo swe poświęcał; ona dzielnie pomagała m u w pracy, a nawet
0 własnych siłach redagowała „W iązankę literacką." Prócz do­
rywczej dziennikarskiej pracy, twórczy jej umysł produkował znacz­
ną ilość utworów powieściowych, które oddzielnie w św iat puszcza­
ła. Najwięcej tu  mamy drobnych powiastek. K ilka atoli większych 
utworów zjednało jej sym patjęi uznanie ogółu, a mianowicie: „Waw- 
rzyna" serdeczna spowiedź cichych, radosnych, to łzawych uczuć 
wiejskiego życia, dzieje sierocego życia; „Pani Podkomorzynatt — 
barwny wizerunek typowy dawnej m atrony polskiej, „Różni ludzie*
1 t .  p. Obok wybitniejszych postaci typowych, występują tu  często 
zbyt ogólnikowe, idealne, załzawione kreacje, kobiece szczególniej,
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szersza arena życia społecznego rzadko się odkrywa; wiele utworów 
uważać można za „łzawą, modlitwę przed obrazem uczuć szlachet- 
nych,“ wady te atoli wynagradza w znacznej części myśl zacna 
i poczciwa i to ciepło rzetelne i serdeczne, które płynie z serca au to r­
ki i do serc czytelników przenika.

Po roku 50-ym opuścili W ilkońscy W arszaw ę i zamieszkali 
w W . księstwie Poznańskiem. Z żalem pożegnała autorka naszą 
arenę dzielnej pracy, gdzie złożyła najzdrowsze ziarna myśli i naj­
powabniejsze kw iaty uczuć swoicb. Oto co sama pisze o tern: „Mó­
wił mi jeden z publicystów tutejszych, że A ugust W ilkoński był 
w swoim czasie najpopularniejszym człowiekiem w W arszawie. 
Ju ljan  Bartoszewicz wielokrotnie powtarzał i na pam iątkę mi zapi­
sał, że n ik t n igdy nic złego, nic ubliżającego nie powiedział o mnie. 
To i jakże nie mieliśmy czuć się szczęśliwemi w przyjaznych kołach 
Warszawy? Zatem nic dziwnego, że gdy przybyliśmy w Poznań­
skie, wydawało mi się ono chłodnem... i całując kolana ukochanej 
m atki, ściskając siostrę, pieszcząc jej dzieweczki, witając krewnych 
i znajomych, duszą rw ałam  się do W ńrszawy."

W krótce sroga dłoń śmierci zakrwaw iła kochające serce ko­
biety. A ugust W ilkoński zm arł dnia 4 lutego 1852 r. Uczucie 
boleści, jakiego doznała naówczas, było okropne. Oto jak  sama 
je później opisuje: „Poczułam jak  gdyby mi się oderwała część 
serca; myślałam, że um rę, m yśleli to wszyscy — ale Pan Bóg żyć 
kazał. Ciężar żywota był więcej aniżeli bolesny, ale potrzeba żyć 
było. W ięc dźwigając ducha, jak  mogłam, stosując się religijnie 
do woli Bożej, wzięłam się do pracy umysłowej, k tóra dla mnie 
jakoby moralne miała być opjum. Kazałam sobie przysłać słownik 
angielski, g ram atykę i rozgłośny podówczas romans „Uncle Tom’s 
Cabine," k tóry  odrazu tłomaczyłam na język polski. Nużyłam  
umysł, pracowałam nim — a przytem  padałam  wysilona, serce się 
cisnęło i krzykliw ym  wybuchałam  płaczem... Radzono mi zewsząd, 
bym raczej oryginalne pisała powieści; rzuciłam  Się zatem do tej 
umysłowej rozrywki i utworzyłam parę m ałych powiastek, k tó re  
jednakże zbyt łzawe były. Uznałam to sama i zam knęłam  je 
w biórku. Później dopiero napisałam powieść „Różni ludzie,“ dru­
kowaną w „Dzienniku warszawskim," którego redaktorem  był w tedy 
J. Eartoszewicz."
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W krótce twarde w arunki życia zmusiły W ilkońską do rozpo­
częcia nanowo literackich zajęć swoich, których do samej śmierci nie 
przerywała. W  roku 1871 wydała powieść: „Za posagiem,® „Pierw­
sza i ostatnia miłość,® „Dziś® i inne; schodzą one z drogi, w łaści­
wej dla piśmiennictwa, które winno być wizerunkiem typów i sytu- 
acyj, mających pewne znaczenie dla społeczeństwa. Tymczasem 
w powyższych utworach W ilkońskiej widzimy typy blade, pospoli­
te, niemające żadnej wartości artystycznej lub społecznej. W  roku 
1872 wyszła powieść p. t. „Opactwo Grodzieckie® i komedyjka: 
„Obrazek święty,® w r. 1873 powieść „Na dwóch krańcach® a w ro ­
ku  1874 „Powołanie.® Są to w ogóle utwory mniej udatne, grzeszą 
ciężkiśm i rozwlekłem opowiadaniem i w ogóle brakiem  jednolitości 
i prawdziwego artyzm u. Szczególniej ostatni utwór nie w ytrzy­
muje zupełnie krytyki. Nader ubogą treść mieści autorka w ob­
szernej dosyć gawędzie. Powieścią utw oru tego w żaden sposób 
nazwać nie można. Jest to bowiem szereg najprostszych rozmów 
i zdarzeń, nie wiążących się zupełnie z głów ną akcją. Gdyby jeszcze 
rozmowy te i zdarzenia przedstawiały jakąś barw ną charakterystykę 
obyczajów, ale i tego tu  niema.

Do ostatniej chwili życia ś. p. W ilkońską nie wypuszczała 
z ręk i pióra, aż wreszcie nieubłagana dłoń śmierci w dniu 9-ym 
czerwca 1875 roku wydarła piśmiennictwu naszemu tę  sumienną, 
cichą i zacną pracowniczkę.

Nie był to talen t pierwszorzędny, ale do wielkiej budowy 
odrodzenia pojęć i uczuć społecznych nie jedną wielce pożyteczną 
dołożył cegiełkę.

A. P.

Józef Majer.

Mało jest ludzi którzyby z tak im  miłośnictwem poświęcali się 
sprawie nauki i tyle dla niej ponieśli trudów jak  Józef Majer pro­
fesor fizjologji w uniwersytecie Jagielońskim  i prezes Akademji 
umiejętności w Krakowie. Uczony ten, którym  się słusznie nasz 
kraj chlubić może, całe swe życie oddał mozolnej pracy profesor­
skiej, nie porzucając jednocześnie obowiązków lekarza, jak ie  mu 
zabierały czas niemały. A nie dla pozyskania czczej sławy lub



O Ś W I A  T A . 31

yvw

J ó z e f  M a j e r .



32 DZIAŁ I .

fortuny Majer oddawał się praktyce lekarskiej, cele takie nigdy nie 
zaprzątały jego zacnej myśli, powodowanej jedynie szlachetnym 
popędem niesienia ulgi cierpiącym. Mogłoby zdawać się z pozoru, 
że praca nauczycielska w połączeniu z zawodem lekarza, dostatecz­
nie zapełniała życie Majera, że przestawać musiał na tych zajęciach 
pożytecznych, lecz wiele czasu zabierających. Nie taką przecież 
drogą poszedł Majer, gorący miłośnik wiedzy, pragnący szczerze jej 
postęp u, lecz stanął w szeregach pracowników tej mistrzyni. Obdarzo­
ny z natury niepospolitym darem spostrzegawczym, w wolnych 
chwilach oddawał się z młodzieńczym zapałem badaniom fizjolo­
gicznym, odbywał liczne doświadczenia śledząc objawy życia, anali­
zując jego funkcje, czego dowodem piękne jego dzieło: „Fizjologja 
zmysłów,przełożone na język niemiecki. Praca ta  pełna cieka­
wych obserwacyj jest bezwątpienia najważniejszem dziełem Majera, 
z wyjątkiem niemniej cennej „Literatury fizjografji ziemi pol­
skiej.

Józef Majer urodził się w Krakowie 12 marca 1808 roku. Po­
czątkowe nauki pobierał w szkółce parafjalnej przy kościele ś-go 
Szczepana, następnie przeszedł do gimnazjum krakowskiego, 
a wreszcie do wszechnicy Jagielońskiej. W 1831 roku Majer pozyskał 
już stopień doktora medycyny i chirurgji, a zarazem mianowany 
został sztabs-lekarzem w korpusie artylerji. Po wystąpieniu ze służ­
by, Majer odbył podróż naukową do Niemiec, a za powrotem zajął 
się praktyką lekarską w swem mieście rodzinnem. W  1833 roku 
mianowany został nadzwyczajnym nauczycielem uniwersytetu Ja- 
gielońskiego, a w dwa lata potem, po napisaniu rozprawy konkur­
sowej, zyskał stopień profesora instytucyj teoretycznych dla magi­
strów chirurgji, zaś w 1850 roku otrzymał katedrę fizjologji w cha­
rakterze rzeczywistego profesora. Od 1839 — 1845 r. Majerowi 
powierzono nadzór nad szkołami elementarnemi, w ciągu dwóch lat 
1844 i 1845 pełnił obowiązki sekretarza fakultetu lekarskiego, a od 
1845—1848 r. dziekana tegoż wydziału, a Senat akademicki wyzna­
czył go w tymże czasie do nadzoru bursy, przeznaczonej na miesz­
kania dla ubogich gimnazistów i akademików; w 1852 roku Majer! 
został powołanym do komitetu zajmującego się wyborem dzieł dlii 
bibljoteki uniwersyteckiej. Wszystkie te obowiązki pełnił sumien­
nie obok zajęć profesorskich i lekarskich, oraz badań fizjologicznych, 
o jakich wspomnieliśmy wyżej. Od roku 1848—1852 był rektorem
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un iw ersy te tu . M ajerowi zaw dzięczam y po większej części, załóż e- 
nie ka ted ry  praw a polskiego i h istorji polskiej, oraz B ibljotek 
pryw atnej dla praw ników , za jego  też  poparciem  pow stało M uzeum  
archeologiczne, w idzim y z ty c h  szczegółów, ja k  ten  mąż s ta ra ł się 
rozkrzew iać św iatło , wszędzie gdzie b rak  jego dostrzegał. L iczne 
też tow arzystw a i c ia ła  uczone, p rzesłały  m u dyplom y na  członka, 
jako  to: A kadem ja lekarsko-ch iru rg iczna w M adrycie, Tow arzystw o 
lekarsk ie w W iln ie , Towarzystwo gospodarczo-rolnicze i dobroczyn­
ności w K rakow ie, Kom isja archeologiczna W ileńska , Towarzystwo 
lekarsk ie  w W arszaw ie  i inne.

N iepodobna mi tu  w treściw ym  życiorysie, w yliczać w szyst­
k ich  p rac  au to rsk ich  M ajera, poprzestanę w ięc n a  przy toczeniu  
ty tu łu  ważniejszych w porządku chronologicznym . W  1838 r. Ma­
je r opracował: Słow nik anatom iczno-fizjologiczny, w raz z profeso­
rem  F ryderyk iem  Skoblem i Rzecz o tem peram ćntach .

W  1842 r. w ydał N iem iecko-polski słow nik w yrazów  łac iń ­
skich.

„ 1844 „ S ku tk i c iśnienia pow ietrza pod w zględem
fizjologicznym  i patologicznym .

„ 1845 „ D ośw iadczenia w przedm iocie chłonienia
i w ydzielania, tudzież w pływ  stan u  m eteo­
rologicznego na  śm iertelność w edług dzie- 
sięcioletnich spostrzeżeń.

„ 1849 ,  D ośw iadczenia d la  w yjaśn ien ia  n a  k rw i po­
w łoki zwanej zapalną.

„ 1850 „ R ozbiór fizjologiczny w praw y, p rzyzw ycza­
jen ia  i nałogu.

s 1854 B F izjo logja u k ład u  nerwowego.
„ 1857 ,  F izyologja zm ysłów .
n 1860 „ D ostrzeganie w ielkości przedm iotów  za po­

m ocą w zroku.
„ 1862 s L ite ra tu ra  fiz jografji ziem i polskiej.
9 1864 ,  P rzyczynek  do optom etrji.
* 1866 „ D ługość życia człow ieka (Tygod. nauk. lwow­

ski).
* 1869 a C h arak te ry sty k a  kobiety jak o  lite ra tk i i a r­

ty s tk i (z w ykł: publ: w H erw eta F E tn o g ra- 
ph ie  de la  Pol.).

3
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W  1870 r. wydal Pam iętnik pierwszego zjazdu lekarzy i p rzy ­
rodników, odbytego w Krakowie 1869 r.

Ostatnią wreszcie pracą Majera a mianowicie z r. 1873, jest: 
Historyczny przegląd towarzystw naukowych w Polsce aż do zało­
żenia Akademji umiejętności w Krakowie.

W ymieniliśmy tu  zaledwie trzecią część dziel Majera, nie 
wspominając o wielu luźnych artykułach, jakie dawał i daje dotąd 
do czasopism naukowych. W dawnej Encyklopedji Orgelbrandow- 
skiej, objaśnienia dotyczące fizjologji były jego pióra, a zbytecznem 
byłoby nadmieniać o ich wartości.

Dziś Majer dobiega 69 roku życia, a pomimo że je zapełnił tak  
pracowicie, nie znać w rysach jego starości chylącej czoło i p rzy ­
gniatającej barki. W  oku jego błyszczy jeszcze żywy ogień, wi­
dnieje zapał do nowych badań na polu wiedzy przyrodniczej, której 
się cały poświęcił. Cześć takiej pracy i takiej zasłudze.

Wincenty Niewiadomski.

A ugust Jeske,

Niwa pedagogiki niewiele dziś liczy u  nas uprawiaczów; a co 
gorsza, ta  szczupła garstka  ludzi, co chodzi koło niej, nie opiera się 
na jednakowych zasadach postępowania i zamiast ją  użyźniać, za- 
stosowując środki zbawienne, wyniszcza raczej samochcąc przez 
używanie rozmaitych a sprzecznych ze sobą sposobów uprawy.

Jedną z główniejszych przyczyn tak  smutnego stanu rzeczy 
zdaje się być ta  okoliczność, że wszystkie nasze zapędy pedagogi­
czne były zawsze dorywcze i luźne, nie przedstawiając jakiegoś 
ciągu systematycznego, któregoby początek daleko w przeszłość 
sięgał. Zmienną koleją teoryj zagranicą wypracowanych, lub po­
glądów indywidualnych, częstokroć na rutynie lub samouctwie 
opartych, pedagogika nasza wędrowała po rozmaitych krainach 
myśli, nie mogąc nigdzie znaleźć stałego punktu  oparcia. Zewnętrz­
ne wpływy potęgowały to chwiejne jej stanowisko.

Dopiero w ostatnich czasach wpadliśmy na prostą i naturalną, 
nie mniej jednak ważną myśl oparcia teorji pedagogicznej na pod­
stawie rzuconej przez „Komisję edukacyjną/4 Pedagogika, bardziej
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niż jakakolwiek nauka, potrzebuje ścisłego związku z przeszłością, 
z tradycją wychowawczą; pokolenia bowiem następują po sobie or­
ganicznie i wielkich odskoków nie robią; sposób więc wychowania 
ich również organicznym, z przeszłością ściśle złączonym być 
winien.

Do ludzi, co myśl powyższą po długiem wahaniu w końcu 
przyswoili sobie i w jej duchu działać zaczęli, należał i A ugust 
Jeske. Żałujemy bardzo, że nie posiadamy dokładniejszych szcze­
gółów jego życia; one bowiem objaśnićby nam  mogły nietylko wie­
le faz indywidualnej działalności Jeskego, ale też i niektóre zja­
wiska w dziejach naszej najnowszej pedagogiki. Nie wątpim y, że 
z czasem znajdą się one; teraz jednak zadowolnić się musimy nader 
szczupłą wiązką wiadomości.

A ugust Jeske urodził się 6 września 1836 roku w Trzemesznie, 
w Wielkiem księztwie poznańskiem. T u  odbył nietylko pierwsze 
elementarne, lecz także i gim nazjalne nauki. Czas wychowania 
jego i wykształcenia przypadł na la ta  na nowo ożywionego ruchu 
pedagogicznego w Poznańskiem, najprzód z powodu pojawienia się 
„Chowanny“ Trentowskiego, k tóra wywołała bardzo żywą polemikę) 
i silne na umysłach ogółu wywarła wrażenie; a potem w skutek n a ­
der gorliwej działalności E w arysta  Estkowskiego, zwróconej ku po­
dniesieniu i polepszeniu sposobu wychowania młodzieży. Prawda 
że szkoła, z zasady nie przyjm ująca nowości, dopóki próby ognio­
wej nie przejdą, nie odbijała echa propagandy pedagogicznej albo 
ze stanowiska Trentowskiego, albo w duchu Estkowskiego; nie mo­
g ła  więc wywierać bezpośredniego wpływu n a  kształcący się um ysł 
młodego Augusta Jeskego. Jednakże spory naówczas wychowawcze 
zbyt były głośne, zajęcie się niemi zbyt silne, ażeby Jeske nie miał 
coś o nich zasłyszeć. Może w tych pierw iastkowych wrażeniach 
szukać należy klucza do zrozumienia faktu, że Jeske pod koniec 
krótkiego swego życia został pedagogiem.

Początkowo zamierzał Jeske poświęcić się stanowi duchowne­
mu; lecz dostawszy stypendjum  imienia „Karola Marcinkowskiego" 
postanowił korzystać z wyższego w ykształcenia i w tym celu udał 
się na studja do uniw ersytetu berlińskiego. Tu zajęły go nauki 
historyczno-filologiczne. Pan Wójcicki podaje wiadomość, że zwie­

dzał także wówczas szkoły i szkółki berlińskie, chcąc poznać ich 
urządzenie i wartość wychowawczą. Jakie na nim zwiedzanie to
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zrobiło wrażenie dowiadujemy się z notatki Jeskego, przytoczonej 
przez p. Wójcickiego, „W ogóle — powiada Jeske — nie zadowol- 
n ił mnie ówczesny stan i rozwój szkół niemieckich; zimne to i cięż­
kie, zawiłe i przeładowane, powstrzymywało raczej a nie rozwijało 
um ysł dzieci. “

Przez czas jakiś bawił podobno w Prnsiech zachodnich, gdzie 
w roku 1863 był podobno redaktorem  pisma tygodniowego p. n. 
„Nadwiślanin. “ Po zawueszeniu tego wydawnictwa we wrześniu, 
powrócił do W. ks, poznańskiego. Niedługo tu  atoli bawił; już 
bowiem w r. 1865 przybył do Warszawy.

Zdaje się, że wówczas nie miał jeszcze projektu wydawania 
dzieł pedagogicznych. Spotykamy go jako spółpracownika kilku 
pism warszawskich jako to: „Tygodnika ilustrowanego,® „Gazety 
muzycznej i tea tra ln e j/1 wydawanej przez Tomasza Le Bruna, gdzie 
znajdujem yjegoartykuł „O zadaniu szkół muzycznych, “ „Tygodnika 
mód,“ „Rodziny.11 Pisał krótkie rozprawki rozmaitej treści, dał tak ­
że jakąś powieść w Tygod. mód, której ty tu ł wypadł mi z pamięci.

W  roku 1867 został redaktorem pisma miesięcznego p. n. 
„Pam iętnik naukowy literacki i a rtystyczny ,“ którego wyszło zale­
dwie trzy  zeszyty. W  jednym z nich mieści się arty k u ł Jeskego 
„O dramacie, teatrze i krytyce teatralnej.14

Jak  widzimy Jeske zajmował się różnemi rzeczemi, nie m ając 
jeszcze żadnego stałego planu. Z tego czasu przypominam go so­
bie jako pilnego czytelnika w bibljotece Szkoły głównej, gdzie 
między innemi studjował „P ararga und Paralipom ena“ Schopen­
hauera.

Od końca 1867 roku zniknął z widowni literackiej aż do 1872. 
To pięciolecie poświęcone było zapewne wygotowaniu planu „Sy­
stematycznego kursu  nauk ,44 który  się podobał księgarzowi lubel­
skiemu p. Stanisławowi Arctowi, i wykończeniu podług tegoż p la­
n u  pięciu książek, wyszłych w roku 1872. Nie odrazu jednak tra ­
fił na właściwy sposób wykładu, jak  świadczy o tern przerobienie 
w drugiem  wydaniu „Gram atyki polskiej,® a podobno i „Elem enta­
rza,44 a nadto i własne wyznanie autora, zanotowane przez p. Koro- 
tyńskiego. W  elementarzu z r. 1865 dużo jest jeszcze drobiazgowości 
niemieckiej, dużo takich szczegółów, k tóre prędzej znudzić dziecko 
niż go zająć i rozwinąć potrafią. W  ogóle wszystkie początkowe 
księżeczki („Mała sty listyka,44 „A rytm etyczka,44 „Arytmetyka,®
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„ W ypisy, “ „Równianka,a „G eografja,“ „Świat i dzieci“) na wzór po­
dręczników niemieckich obrobione zostały.

Dopiero w przedmowie do ostatniej pracy z r. 1875 odrzucił 
system niemiecki, jako niezgodny z usposobieniem naszej młodzieży, 
mówiąc: „Aby elementarne wychowanie nasze wszystkie swe cele 
osiągnąć potrafiło, potrzeba zupełnego przeobrażenia nauk  początko­
wych, potrzeba ojczystej i praktycznej dydaktyki i metodyki.a 
Przytacza następnie zdanie Ew arysta Estkowskiego, potępiające 
dydaktykę i metodykę niemiecką i tak  dalej mówi: „Nie wolno cu­
dzych szukać bogów. Podwaliny naszej własnej dydaktyki tak  są 
rozległe, silne, trwałe, świetne, że nie tylko dla nas samycb, ale dla 
wielu innych wykształconych narodów starczyć mog-ą za nieprze­
brane źródło nauk i zasad w y c h o w a n ia .P ię k n e - to  i porywające 
słowa; to też dla tych którzy przedmowy tylko czytają, dziełko 
Jeskego może zwiastować nowy okres w rozwoju naszej pedagogiki. 
Przeczytawszy je  atoli do końca i przed wydaniem sądu sumienia 
się poradziwszy, dojdziemy do przekonania, że Jeske szlachetne 
m iał zamiary, lecz mu siły do w ykonania ich brakowało. Nie tylko 
bowiem nie stworzył nic trwałego, ale nawet nie umiał zlać w je- 
dnę organiczną całość rozmaitych dobrych zdań, które u pedagogów 
naszych napotkał. W yborna-to była myśl oprzeć się na pracach 
Komisji edukacyjnej; ale nie należało brać jej zbyt jednostronnie 
i nie baczyć na to czego dokonały inne narody, boć tego ustrzedz 
się nawet trudno. Jakoż Jeske Korzystając z prac pedagogicznych 
w naszym języku wydanych, mimowiednie w ciągał w zakres dydak­
tyk i różne pierwiastki, łudząc się tylko, że są rodzime.

Słowa powyższe nie powinny ujmować zasług niestrudzone­
mu pracownikowi, który pomimo słabości zdrowia do ostatniej chwi­
li o dobru społeczeństwa swego myśleć nie przestawał. Jeske sta- 
rałsię robić jak  najlepiej; nie stał upornie przy raz wypowiedzia- 
nem zdaniu, przy raz przeprowadzonej myśli; ale z każdą poprawką 
rad się się był podzielić z wychowawcami i prace swoje udoskona­
lić usiłował. Nie jego wina, że czas nie pozwolił mu się ostatecznie 
wyrobić i stworzyć dzieła, któreby k ry tykę naukową wytrzymać 
mogły.

Jednakże „Systematyczny kurs n au k “ nawet w stanie swojej nie­
doskonałości przyniósł już i długo przynosić będzie zbawienne owoce. 
Publiczność um iała ocenić ważność pedagogicznego wydawnictwa,
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rozkupując 2000 egzemplarzy „Systematycznego kursu .tt N igdy 
jeszcze podobno nie zdarzyło się, ażeby jakie dzieło pedagogiczne 
wszystkim wymaganiom odpowiedziało, bo to jest rzeczą niemo­
żliwą. Publiczność jednak i piszący powinni wiedzieć o niedostat­
kach dzieł, któremi w wychowaniu się posługują, ażeby dążyć do 
stopniowego ich ulepszenia.

Zasługa Jeskego głównie na tern polega, że wydawnictwem 
swojem silnie poparł ruch pedagogiczny, który w najnowszych cza­
sach znowu się u nas objawił; a powtóre- w tern, że pobudził in ­
nych do prac w kierunku wychowawczym. Jakiekolwiek więc są 
błędy dziełek przezeń dokonanych — a błędów tych sporo w ykaza­
ła k ry tyka — nie zmniejszą one naszej dla Jeskego wdzięczności, 
gdyż je zasługi, przewyższają.

August Jeske zm arł w W arszawie 27 października 1875 roku.
P. Chmielowski.

Andrzej Sejler.

Z nazwiskiem wypisanem w nagłówku, szanowny czytelniku, 
spotykasz się niewątpliwie po raz pierwszy. Brzmi ono po niemie­
cku, lecz zaprawdę rzadko znajdzie się tak  ognista, szczerze sło­
wiańska dusza pod obcą pokrywą! Sejler urodził się w Słonej Borśzci, 
w Łużycach, w 1804 r., dnia 1 lutego. Ojciec jego był drobnym 
zagrodnikiem oraz studniarzem, m atka M arja z Bierkeców, ze wsi 
Sokolnicy, była również córką wiejskich gospodarzy. Nie wielce 
oboje oświeceni, lecz umysł ich trzeźwy, rozum prosty, charakter 
uczciwy, niepomierny wywarły wpływ na syna, którego cechowały 
rzewność serdeczna, prostota, szczerość, tak  w obcowraniu z ludźmi, 
jak  i w jego poetycznych utworach. Początkowe nauki pobierał 
w Bolborcach, a następnie w Wulkim Wielkowie. Proboszcz Miczka 
w Buduszynie poznał młodego Andrzeja na nauce religji, a zauwa­
żywszy w nim nadzwyczajną bystrość, pojgtność i nawet pewne od- 
błyski talentu, skłonił rodziców do oddania go do gimnazjum. Ro­
dzice niezamożni, pomimo że odmawiali sobie niezbędnych potrzeb, 
nie mogli dostatecznie przyjść w pomoc synowi; widząc to, wspo­
m niany proboszcz wraz z djakonem Lubieńskim  zasilali go jak  im
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szczupłe zasoby dozwalały, to dając obiady, to m ałe zapomogi pie­
niężne. Dzięki ofiarności tych mężów, młody Sejler szybko posu­
wał się naprzód. W szkole celował w naukach. Wpływowi L u­
bieńskiego należy przypisać rozbudzenie w młodym chłopcu silnej 
miłości ojczystego języka i nieszczęśliwego narodu. Już w r. 1824 
ogłosił k ilka pieśni; pierwszą z nich była „Serbskim przecięłam na 
puć do Lipska,“ ostatnią zaś „Mój przewód.“ Wiadomo z dziejówj 
jakich gwałtów dopuszczali się niemcy przez ciąg długich wieków 
na ludzie łużyckim, k tóry  zdawał się już dogorywać; koniec ich 
nadchodził nieochybnie, ani razu jednak nie kusił się on ni zbrojno, 
ni na piśmie zaprotestować, znosił z pokorą i poddaniem się wszel­
kie ciemięztwa i gwałty. Potężny jednak a przewidujący duch 
słowiański oczekiwał tylko na sposobną okoliczność by uzyskać dla 
siebie nieco swobody. Tą chwilą były ruchy demokratyczne w Niem­
czech. Łużyczanie zręcznością i wytrwałością dobili się uznania 
swej narodowości! Odtąd często można już było usłyszeć protesta- 
cję, niechęć lub żądanie — pieśni! Jednym  z najenergiczniej p rz e ­
mawiających był nieboszczyk Sejler. Oto jedna z takich pieśni;

Wiernie, swiernie wszy tkim  praj u , 
Nieprzecielej, przscielej,
Zo zwiazk wieczny wieże naju, 
Niech zle abo derie stej.

Swiernu lubość bacz do rowa 
Z ruku, ze rtom przysaham 
Tebi, wótcny krajo, z nowa,
A se tebi k  służbie dam.

Swiernu lubość hacz do rowa 
Z ruku, z rtom przysaham,
Tebi, wótcny krajo, z nowa 
Za wszo, sztoż przez tebie mam.

Nic ze słowom, nic ze śpiewom 
Chcu swój dziak ci wotrunaś:
Z mojej krwiu a z mojim dziełom 
Chcu we nuży k  tebi stać.

(Szczerą miłość aż do grobu ręką, usty  przysięgam , tobie, oj­
czysty kraju, znowu za wszystko, co od ciebie mam. Ani słowem 
ani śpiewem chcę ci swą wdzięczność okazać; z moją krwią i z m o­
im czynem chcę w potrzebie przy tobie stać. Wiernie, szczerze 
wszystkim mówię, nieprzyjaciołom, przyjaciołom,—że związek wie­
czny wiąże obu nas, niech źle albo się dobrze stanie. Szczerą mi­
łość aż do grobu ręką, usty poprzysięgam tobie, ojczysty kraju, 
znowu, i tobie na usługi poświęcę się).

Ponieważ nie piszę oceny jego poetycznych utworów i nie wy­
kazuję, jak i wpływ wywarły jego poezje (choć takowy był ogromny),
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przejdę więc do opowiadania biografji: Od roku 1826 do 1829 na 
wszechnicy w Lipsku studjowal teologję, gdzie, jako prezes „Sora- 
b ji“ (sekcji łużyckiego towarzystwa kaznodziejskiego) bardzo wiele 
pisywał po łużycku. Z spółkolegą swoim Kriigarąm założył dzien­
nik „Serbska nowina, “ w którym  zamieszczali mnóstwo pieśni i a r ­
tykułów  przez członków „Sorabjia pisanych. W  roku 1826, po po­
znaniu się osobistem w Lipsku z Milutynowiczem dziejopisarzem 
Czarnogórza, Kucharskim profesorem z W arszaw y, i Palackim 
dziejopisarzem Czech, z większą jeszcze starannością zaczął przykła­
dać się do zbadania serbszczyzny. Owocem owych studjów była 
gram atyka, k tórą złożywszy egzamin, w 1830 r. wydał w Budyszy- 
nie. Stan duchowny obrał sobie z pobudek czysto narodowych, 
gdyż jedynie księża mogą jakikolwiek wpływ wywierać na lud, 
każony przewTrotnemi kosmopolitycznemi teorjami lub niecnemi 
podszeptami, głos tylko duchownych nie ginie tam  bez śladu. D u­
chowną służbę rozpoczął jako djakon w Klukszu w 1832; w r. 1835 
był powołany na proboszcza do Łaza, gdzie aż do śmierci pozosta­
wał. Tutaj działalność jego spotęgowała się, zwłaszcza od czasu 
znalezienia spółpracownika w osobie młodego ucznia gimnazjum, 
później studenta, znanego św iatu słowiańskiemu — Jana E rnesta 
Smolera. Tutaj zbierał m aterjały do słownika, tu ta j wyśpiewał 
wszystkie prawie swoje cudne pieśni. Największą zasługą Sejlera 
było objęcie redaktorstw a od 1842 r. i wspieranie serbskich koncer­
tów i zabaw. Czem dla wielkich narodów są teatry , tern dla m a­
łych Łużyc okazały się koncerty, a może i wywarły wpływ donio­
ślejszy, niż sądzono początkowo. Koncert — to niejako sejm naro­
dowy, starzy i młodzi, ubodzy i bogaci, uczeni i prostacy, księża 
i żołnierze — słowem każdy, co się uważał za serba, wótczyńca, pa- 
trjo tę —- śpieszył na nie, przysłuchiwał się z rozrzewnieniem pie­
śniom wysławiającym zamierzchłą przeszłość lub przepowiadającym 
złotą przyszłość. Duch narodowy wzrastał, nabierał sił, krzepł, 
i dziś, może nie przesadzę, Eużyce mogą się oprzeć śmiało wszel­
kim giermańskim nawałnicom, wyczekując lepszej doli — przy ja­
znych okoliczności. Koncerty śpiewne podnosiły, zachwycały, 
ośmielały serbów, Sejler zaś przez nie zdobył nawet pewną wziętość 
u  niemców, do języka których przekładano tekst łużycki. Przy za­
łożeniu „Serbskiej macicy" był jej prezesem, od 1847 r. aż do zgonu 
wspierał ją  pieniędzmi i piórem. Gdy w krótkim  czasie Jordana
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„Jutniczka,1* w której Sejler ogłaszał często swoje poetyczne utwo- 
ry, upadła, za namową Smotera założył „Tydzieńską nowinę'* i p ro ­
wadził ją  aż do 1848 r. Obok tego wydawał „Missiońskie powie­
ście. “ W szystkie czasopisma łużyckie zawierają albo jego pieśni 
albo artykuliki wszelakiej treści. W ydaw ał pieśni dla ludu i dzie­
ci. Michał H ornik *), proboszcz katolicki w Budyszynie, powiada, 
że nieboszczyk w ostatnich czasach zamyślał o utworach większeg-o 
zakroju, chciał przeszłość łużycką opiewać. Zam ierzał stworzyć coś 
w rodzaju „Śpiewów historycznych1' Niemcewicza. Jak  pismem tak  
słowem i przykładem działał Sejler na um oralnienie i podniesienie 
ludu, i zaprawdę, widział już obfite owoce swych mozolnych, cichych 
trudów. W  czasie uroczystych św iąt w domu je g o  roiło się m nó­
stwo przyjaciół, miłośników serbszczyzny, jako też nauczycieli, 
uczniów i studentów. Nikogo nie wypuścił od siebie, nie obdarzyw­
szy słowem pociechy, dźwięczną pieśnią, skromnym datkiem- 
W  dosyć już późnym wieku zaw arł związek małżeński z Anną 
Krawcec, z którą miał dwie córki. Pamięć drogiej swej małżonki 
uczcił pióśnią pełną miłości. Całe życie cieszył się dobrem zdro­
wiem, w ostatnich dopiero latach wyjeżdżał kilkakrotnie do wód 
Smieczkiec. 11 października 1872 r. zaniemógł gwałtownie, a 15 
t . m. zakończył swój pożyteczny żywot. 18 t. m. odbył się, przy 
napływie niezliczonych tłumów narodu, pogrzeb w Bazie.

Niech mu ta  ziemia będzie lekka, która przyjęła do swego ło­
na gorliwego bojownika kresowego.

Aleksander Petrow.

IVekrolog-ja 1875 r.

Marjan H rabia Czapski, zakończył życie dnia 10-go czerwca 
1875 r. w Księztwie poznańskiem. Życiorys jego pomieścił T y ­
godnik ilustrowany w numerze 402 serji II .

W Lędzinie pod Opolem um arł d. 1 sierpnia 1875 r. ksiądz 
Jakub Csogatka, w wieku lat 64. Jako proboszcz w Markowicach,

h  Którego życiorys podaliśmy w zeszłorocznym tomie „Rocznika11 za 
rok 1874.
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przed 3G la ty  w ydał on wspólnie z B iernackim  popularne kazan ia  
F a b ia n i’ego, zaznajam iając  tym  sposobem Szlązk g ó rn y  z po lską  
kaznodziejską lite ra tu rą . P rzetłum aczy ł także  n a  języ k  polski 
N ussbaum era ob jaśn ien ia obrzędów kościelnych d la  m łodzieży i wy­
dał je  w R aciborzu.

K siądz Jan  Dolinowski, k tó ry  Zastosowaniem system atu  ram o­
wego w pszczolnictw ie w ielkie położył zasług i, zakończył życie 
w H ańsku pod W łodawą, dn ia  10 stycznia 1875 roku. Urodzony 15 
m aja 1814 r. w H ań sk u , gdzie ojciec jego by ł proboszczem grecko- 
unickim, w stąp ił do sem inarjum  chełm skiego i takow e w r. 1836 
ukończyw szy, został proboszczem unickim  w Cycowie. Tu z zam i­
łow aniem  oddał się pszczolnictw u, p rzem yśliw ając nad  budow ą ula, 
łączącego w sobie 'm etodę ro jną z m iodną. W r. 1853 powołany do 
w ykładu  pszczolnictw a w b. In sty tu c ie  gospodarstw a wiejskiego 
i leśnictw a w M arymoncie, w ydał dziełko p. t. „Chów pszczół, w ści­
słe m połączeniu m etody rojnej z m iodną. “ W róciw szy do Cycowa 
i w r. 1857 przeniesiony na  proboszcza do H ańska, w r. 1859 w ystą­
pił n a  w ystaw ie łowickiej z pomysłem ula ram ow ego, za k tó ry  otrzy­
m ał w ielki medal srebrny . W tym  czasie ogłosił dzieło „Zasady 
pszczolnictwa," poświęcone opisaniu tego  u la  i sposobów gospoda­
row ania w takow ym .

H rabia W ito ld  Dunin Borkowski dn ia  19 stycznia  1875 r. za ­
kończył życie w W inn iczkach  pod Lwowem. Z m arły  by ł synem  
L eszka Borkowskiego, a odziedziczywszy po ojcu zam iłow anie do 
lite ra tu ry , poświęcał się pracom dram atycznym . Po raz pierw szy 
w ystąp ił publicznie z dram atem  p. t. „O fiary," k tó ry  przedstaw iony 
był n a  scenie lwowskiej w roku  1864. N astępnie  nap isa ł d ram at 
h istoryczny p. t. „K lem entyna Sobieska" i kom edję p. t. „Stosunki 
rodzinne." Ta osta tn ia  g ra n ą  by ła  i na scenie w arszaw skiej. W sztu­
ce tej B orkow ski usiłow ał naśladow ać najnow szą szkołęfrancuzkich  
autorów , ja k  Sardou, F eu ille t i A ugier, g łów nych  przedstaw icieli 
ta k  zwanej comMie serieuse. O sta tn ią  pracą B orkow skiego b y ła  ko- 
m edja 5-o ak tow a p. t. „Spisek salonow y," w ykończona zupełnie 
w rękopiśm ie, lecz do tąd  nigdzie nie g ran a . Z m arł w kwiecie 
w ieku, bo liczyć m ógł zaledwie la t  trzydzieści k ilka.

Dziekoiiski Tomasz, żył la t 85, jeden z najzacniejszych i na j­
zdolniejszych pedagogów , zw ierzchnik szkół i lite ra t. P ierw szą 
pracą, jak ą  publicznie ogłosił, by ła  rozpraw a, umieszczona w pro-
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gram acie  Szkoły kaliskiej w r. 1819, p. t. „O pierw iastkow em  -wy­
chowaniu  i przysposobieniu do szkól dzieci i o korzyściach  publicznej 
ed u k ac ji"  Dalej idzie cały  szereg prac: „H isto rja  re to ryk i" w pro- 
gram acie Liceum w arszaw skiego n a  r. 1825, „O w ychow aniu dzieci00 
1828 r., „N au k a  m oralna o pow innościach w zględem  b liźn iego10 
1830 i 1838 r., „Pow ody, jak ie  sk łon iły  do uzupełn ien ia  przepisów 
karności szkolnej00 1835, to samo po francuzku  i po rosyjsku, dw a 
w ydania z tekstem  obok, w trzech językach , „ W y p isy  polskie dla 
u ży tk u  uczniów klasy I  i 11“ 1841 r., „Życie m arszałków  francuz- 
k ick00 1841 r. z rycinam i, „Życie N apoleona00 t. 2, 1841 r.; „O braz 
św ia ta  pod w zględem  geografji, s ta ty s ty k i i h is to rji,00 t. 2, 1843 r.; 
„Powieści starego nauczyciela,00 k ilk a  w ydań , pierwsze 1843 r.; 
„H istorja F ranc ji,00 t. 2, 1843 —  1845 r.

A leksander K aro l Groza, poeta i prozaik, u m arł dnia 3 listopa­
da 1875 r. we wsi C hałaim gródku pod Berdyczowem.

K aro l Boromeusz Hoffman h isto ryk , m ąż K lem en tyny  z T a ń ­
skich, zakończył życie d. 6 lipca 1875 r. w willi swojej Blasewitz 
pod D reznem .

D nia 15 lipca 1875 r. zm arł w Szczawnicy W łodzim ierz  JelsTei, 
kustosz b ib ljo tek i w ilanow skiej. Urodzony r. 1820 w G ubern ji 
m ińskiej z ojca L udw ika prezesa B an k u  polskiego i z m atk i K lo ty l- 
dy M oniuszkowny, nauki pobierał najprzód w Niem czech, potem 
w Szw ajcarji, a ukończył je zaszczytnie w Sorbonie paryzkiej, na 
fakultecie m atem atycznym . P rze tłum aczy ł „G igantom achję00 K or­
deckiego z języ k a  łacińskiego, ale go druk iem  uprzedził znany  a r ­
cheolog Lepkowski. Je lsk i pracow ał także  do „G azety  polskiej" i do 
„K roniki Rodzinnej.00

A u g u st Jeske,. au to r „System atycznego k u rsu  n au k ,00 um arł 
w W arszawie dnia 27 październ ika  1875 r. Szczegółowy życiorys 
jego, w raz z w izerunkiem , podajem y powyżej.

W  K ijow ie um arł d 27 g ru d n ia  1875 r. Jak u b  B enedykt Ju r­
kiewicz, lite ra t znany pod pseudonim em  B enedyk ta  Dołęgi. Urodzo- 
dzony w okolicach H um ania z ubogiej rodziny w r. 1808, n auk i 
szkolne odbył w H um aniu  u ks. bazyljanów . W  r. 1828 przybył 
do K ijow a i jako pisarz w ystąp ił po raz  pierw szy r. 1837. P isyw ał 
on do „N iezabudki00 Barszczewskiego. W roczniku R om ualda Pod- 
bereskiego zam ieścił p rzek ład  I-ej księgi „O niegina." W  Kijow ie 
w ydał 3 tom y „G w iazdy,00 w ychodzącej początkowo pod kierunkiem
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Fisza, pisując przytem artykuły  do „Dziennika warszawskiego01 
i „Gazety codziennej.00

Dnia 19 października 1875 r. zakończył życie w Warszawie 
Piotr Kapuściński, urzędnik Komisji rządowej sprawiedliwości, zasłu­
żony w literaturze prawnej wydawca „Roczników sądowych i ju ris­
p r u d e n t  senatu.00

W  mieście Łasku (w gubernji petrokowskiej) um arł dnia 6 
kwietnia 1875 r. Michał Konicki. W  r. 1851, mieszkając w P łoc­
ku, wydał książkę zbiorową p. t. „Pierw iosnek,00 w której mieści się 
kilka utworów jego pióra, prozą i mową wiązaną. Wydał także 
r. 1859 komedje: „Sędzia pokoju,00 „Kobiety i mężczyźni,” „Dożyn­
k i,00 tudzież krotochwilę „W ata, druty i inne zdrożności.00

Doktór medycyny Jerzy Kozłowski, um arł w Petersburgu, prze­
żywszy około la t 70. W  testamencie zaleca egzekutorom onego 
złożyć w banku kapitał przynoszący dochodu rs. 3,000, na stypen- 
dja dla uczniów gimnazjalnych i tyleż dla studentów  uniw ersyte­
tów warszawskiego, kijowskiego i innych. Od ubiegających się 
o te stypendja wym aga się, aby byli chrześcjanami i pochodzili 
z Cesarstwa, Królestwa polskiego. Po śmierci egzekutorów testa ­
m entu, w ich praw a wstąpi i rozdawać będzie stypendja Rada u n i­
wersytetu warszawskiego.

W  K rakowie um arł dnia 2 czerwca 1875 r. Józef Kremer, p ro­
fesor uniwersytetu Jagiellońskiego.

Hieronim Krzyżanowski, znakom ity prawnik, um arł w m. 
w rześniu 1875 r. w Wiesbadenie, gdzie szukał pomocy dla nadwą­
tlonego zdrowia. Urodzony d. 23 czerwca 1819 r., kształcił się 
w gimnazjum łukowskiem i warszawskiem. W r. 1842 ukończył 
kursy prawne warszawskie, a w r. 1820 pozyskał stopień kandyda­
ta  praw w uniwersytecie petersburskim. Pracując do roku 1850 
w komisji prawodawczej Królestwa polskiego w Petersburgu, w tym ­
że roku powołany został na katedrę prawa cywilnego w uniwersy­
tecie petersburskim, zkąd w r. 1858 przeszedł na członka Rady wy­
chowania i wizytatora szkół w Królestwie polskiem. Pełniąc na­
stępnie obowiązki wice-dyrektora i dyrektora wydziału wyznań, 
mianowany został członkiem senatu w roku 1866 i na urzędzie tym  
pozostawał aż do śmierci. W  r. 1864 wydał obszerne i sum ienne 
dzieło, p. t .  „Zasady postępowania sądowego cywilnego.00 Prócz 
tego ogłosił drukiem k ilka rozpraw pomniejszych.
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Zmarły dnia 27 listopada 1875 r. w W arszawie Franciszek 
L and , był najstarszym wiekiem z praktykujących w królestwie 
budowniczych. Urodzony r. 1799 niedaleko Rzymu, kształcił się 
w akademji św. Łukasza, w której na konkursie premjowany został. 
Wezwany przez hr. Małachowskich, przybył do królestwa i tu  w do­
brach Końskie kilka wzniósł budowl, a po ukończeniu takowych 
wezwano go do Krakowa, na inspektora gmachów tamtejszej A ka­
demji. Później Lanci przyjął obowiązki budowniczego przy Gór­
nictwie królestwa. Tu postawił, oprócz wielu domów, szpital w Dą­
browie. Nareszcie w r. 1844 zjechał do Warszawy, gdzie obok prac 
pomniejszych, w m ajątkach br. Augustów Potockich szeroką przez 
la t kilkanaście miał p rak tykę. Kościół przebudowany w Służewie, 
przebudowany pawilon pałacu wilanowskiego, w którym  się mieści 
galerja obrazów, pałac w Międzyrzecu, jego są dziełem. W W ar­
szawie, według planów Lanci’ego i pod jego kierunkiem stanęło 
wiele okazałych kamienic i pałacyków. Po za granicam i królestwa 
z wybitniejszych dzieł jego wymieniamy: kaplicę Mieczysława i Bo­
lesława, przez hr. Raczyńskiego w Poznaniu wzniesioną i pałac 
hr. A rtura Potockiego w Krzeszowicach. Jako niepośledni estetyk, 
wykonał Lanci sporą liczbę projektów do odbudowania starożytnych 
zamków w ruinach będących. Projekta te  zamieszczało pismo ilu­
strowane, niegdyś w Lesznie wychodzące, p. t. „Przyjaciel ludu.“

W Złoczowie um arł d. 31 sierpnia 1875 r. Ignacy Lemach, dr. 
filozofji, profesor uniw ersytetu i akademji technicznej we Lwowie, 
były rektor tam tejszego uniw ersytetu, w wieku la t 73.

W Poznaniu d. 9 czerwca 1875 r. zakończył życie Karol 
Libelt.

Ksiądz W incenty Lipski, biskup jenopolitański, sufragan dye- 
eezji tyraspolskiej, um arł d. 23 grudnia 1875 r. w swej rezydencji 
w Odessie. Urodził się na Białorusi w parafji łazowieckiej, d. 17 
marca 1795 r. K ształcił się w sem inarjach i na wydziale teolo­
gicznym wszechnicy wileńskiej. W  r. 1823 uzyskał stopień kan­
dydata teologji, w rok później stopień m agistra, a w r. 1831 stopień 
doktora. Za głów ną zasługę zmarłego poczytać należy trudną 
i wymagającą wiele poświęcenia pracę kierowania kształcącą sie 
młodzieżą, sprawował bowiem urząd inspektora akademji ducho­
wnej w W ilnie. Umierając, zapisał 20,000 rubli na budujące się 
kościoły katolickie w Mikołajowie, Chersoniu i in,
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Teodor Michałowski, u rzęd n ik  sądu okręgow ego w Petersbur- 
gu, korespondent z tej stolicy i spólpracow nik k ilku  pism w arszaw ­
skich, um arł w listopadzie 1875 r. w M entonie.

W  Tours we F rancji um arła  dn ia  27 w rześn ia  1875 r. K a ro li­
na  Nakwaska, pierwszego ślubu  S tarzyńska , żona H en ry k a  N akw as- 
k iego, przeżywszy la t 78. B yła ona córką A dam a Potockiego, syna 
wojewody bełzkiego, a pu łkow nika 11-go pu łku  konnicy K sięz tw a 
w arszaw skiego. Jej prace literack ie w ym ien ia  T y g o d n ik  ilu stro ­
w any  w nrze 406 z r. 1875.

Spirydjon Ostaszewski um arł w 80-ym roku  życia, dnia 25 k w ie­
tn ia  1875 r., we wsi A w ra ty n ie  pod Lubarem . W y d a ł z druku dw a 
tom y p. t. „M iłośnik k o n i,” dzieło wysoko przez znawców cenione. 
„P iu  kopy kazokct jeden tom  i „P iu  sotni kazoka jeden  tom , pisane 
z hum orem  i dowcipem, w rusk iem  tam tejszego ludu  narzeczu. Po 
zm arłym  pozostały w rękopism ach różne tłum aczenia  z obcych języ ­
ków  i obszerne p am iętn ik i, w ielce zajm ujące i ważne.

W K rakow ie um arł w lu tym  1875 roku  K onrad  Orzechowski, 
przeżywszy la t 50. B ył on autorem  „Przew odnika statystycznego  
i topograficznego po G alicji.CŁ

W W arszawie zakończył życie dn ia  29 lipca r. 1875 dr. K aro l 
Paivlikowski, lekarz o rdynujący  szp ita la  św. Ł azarza. Urodzony 
r. 1833 w Radomiu, w 23-m roku życia ukończył n au k i lekarsk ie  
w uniw ersytecie charkow skim . Przez ja k iś  czas pełn ił obowiązki 
ordynatora honorowego przy szp ita lu  D zieciątka Jezus w W arsza­
wie; następnie ud a ł się do Paryża, gdzie słu ch a ł w ykładów  sław nego 
N elatona m istrza  ch iru rg ji, i n iem niej znakom itego Ricorda. Po 
dw uletn ich  studjach w P aryżu , w yjechał do W iednia , gdzie praco­
w ał pod kierunkiem  znakom itych  lekarzy H ebry i Sigm unda. W r. ‘ 
1858, powróciwszy do W arszawy, zyskał sobie szeroką p rak ty k ę . 
W y d a ł on ważną w swoim czasie p racę p. t .  „O teo rji dualistycznej11 
i w iele pisyw ał w „K lin ice11 w „P am iętn iku  T ow arzystw a lekar­
sk ieg o 11 i w „G azecie lek a rsk ie j.”

K siądz D om inik Plarzejowslci, proboszcz i dziekan w W asylowie 
w G ub. kijowskiej, zm arł tamże 1875 r. U czeń akadem ji w ileńskiej, 
d e leg a t tejże w spraw ach naukow ych za g ran icę , spólpracow nik 
k ilk u  pism  polskich w W ilnie, by ł także  profesorem u n iw ersy te tu  
w Kijow ie. Z iite ra tam i i uczonym i ciągłe m iał stosunki i prow a­
dził obszerną korespondencję. W  tej części k ra ju  trudno  było zna-
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leźć popularniejszego człowieka. Mając środki potemu, wiele św iad­
czył, utrzym ując studentów na stypendjach i zabierając do siebie 
na wakacje niezamożnych. Dwór jego, ogród, bibljoteka i zbiory 
służyły zawsze ku wygodzie licznie zjeżdżających do niego rodaków 
żył lat 81.

Feliks Rumbowicz, pedagog i literat, um. w Warszawie dnia 10 
kwietnia 1875 r. Był on wychowańcem i m agistrem  uniwersytetu 
wileńskiego, a później nauczycielem m atem atyki w gimnaz. wileń- 
skiem, w którem  nawet po wysłużeniu em erytury pracować nie 
przestawał. W  roku 1859 przeniósł się na posadę dyrektora gim ­
nazjum żeńskiego w Kownie, a w r. 1864 przybył do Warszawy. 
Tu, mimo sędziwego już wieku, dał się poznać zaszczytnie jako 
nauczyciel gimnazjum II go (uziś 111-go). Następnie był inspekto­
rem progimnazjum przy ulicy Żelaznej, a w końcu inspektorem 
progimnazjum na Pradze, po którego zwinięciu w r. 1872 opuścił 
zawód publiczny. Rumbowicz, oddany praktycznemu nauczaniu, 
mało pracował piórem; wszelako już przed r. 1830 umieszczał a rty ­
kuły naukowe w ówczesnym „Dzienniku wileńskim,tt a w latach 
1856— 1860 opracował z p. Michałem Berkmanem całą terminologją 
matem atyczną do „Słownika języka polskiego," wydania Orgelbran­
da w Wilnie. Żył la t 71.

A rtysta m alarz Jacenty Sachowicz, kustosz Muzeum sztuk pię­
knych w Warszawie, zakończył tu życie dnia 14 lutego 1875 r. Uro­
dzony w Iłży  1813 r., poświęcił się zawodowi artystycznemu, pod 
kierunkiem Antoniego Blanka i Antoniego Brodowskiego profeso­
rów uniw ersytetu, po którego zwinięciu w r. 1831 rozpoczęte studja 
kontynuow ał przy Blanku, aż do r. 1836. Wówczas udał się w po­
dróż artystyczną. W Dreźnie, pracując w tamtejszej akademji la t 
cztery, zaczął wyrabiać w sobie specjalność, która w następstwie 
uczyniła go jednym z najznakomitszych w kraju, a nawet i za g ra ­
nicą restauratorów dzieł starych mistrzów. Galerja książąt Radzi- 
wiłów w Nieborowie była wstępem do rozwinięcia w Sachowiczu 
tej specjalności. Galerje także wiedeńskie, berlińska i inne do­
starczyły mu pola do ostatecznego w tej sztuce wydoskonalenia się. 
W r. 1840 powróciwszy do kraju, Sachowicz dał się poznać za­
szczytnie w swojej specjalności, przyczem zajmował się także 
malowaniem portretów i obrazów kościelnych. Do roku 1871, we­
dług szczegółowego katalogu, odrestaurował dwa tysiące sto kilka-
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dziesiąt obrazów. W roku 1862, gdy za staraniem  władzy eduka­
cyjnej założono w Warszawie Muzeum sztuk pięknych, z oddziałami 
m alarstw a i rzeźby, Sachowicz powołany został na kustosza, tego 
zakładu i pomimo szczupłych środków, jakie m iał do rozporządze­
nia, w znacznej części przyczynił się do jego stanu wzorowego. P i­
sywał do czasopism warszawskich w przedmiocie malarstwa.

Leon hrabia Skonipka um arł dnia 12 stycznia 1875 r. w K ra ­
kowie. Po ukończeniu nauk we Francji, wiedziony szlachetnym 
popędem, służył w każdej okoliczności krajowi. W r. 1861 był 
posłem w pierwszej kadencji sejmowej w Wiedniu, lecz zapadłszy 
na zdrowiu, zniewolony był złożyć m andat i opuścić pola tej usługi 
obywatelskiej. Nie przestał jednak być czynnym i użytecznym 
społeczęństwu, bo oddał się pracom literackim , wydawszy za życia 
kilka dzieł treści ekonomiczno-politycznej i filozoficznej.

A nna z Sokołowskich Skimborowiesoiva,■ żona nauczyciela szkół 
publicznych i literata, um arła dnia 20 kw ietnia 1875 r. w W arsza­
wie. Zmarła była siostrą Jakuba Sokołowskiego, znakomitego ry ­
sownika i akwarelisty. Urodziła się w Warszawie i tu  dała się 
poznać jako autorka. P isyw ała do „Księgi świata,® do „Rozrywek 
dla młodocianego wieku,® do „Przyjaciela dzieci® i t. d. W ydała 
bezimiennie: „Powiastki wesołe® (dwa wydania, 1857 r.),- „Powiastki 
z prawdziwych wydarzeń® (dwa wydania 1860 w Warszawie i 1862 
w Żytomierzu, dwa tomy); „Chrzciny u wójta® (1861), i „Wesele 
u  wójta, opisane przez Stasia Uworzaka,® prace konkursowe, w yda­
ne kosztem b. Towarzystwa rolniczego. O statnią jej pracą były: 
„Powieści dla dziatektt przed parą laty  wyszłe u M. Orgelbranda. 
Jej także pióra jest książka do nabożeństwa p. t. „Módlmy się,® 
k tó ra kilka liczyła wydań.

Wojciech Korneli Stattler, malarz, były profesor uniw ersytetu 
Jagielońskiego i szkoły sztuk pięknych w Krakowie, um arł w W ar­
szawie d. 6 listopada 1875 r. Urodzony 16 kwietnia 1800 r. w K ra ­
kowie, po 10-cio letniej szkolnej i uniwersyteckiej nauce, w r. 1818 
udał się do Rzymu, gdzie kształcił się w sztuce aż dor. 1880. W tym ­
że roku powrócił do Krakowa i objął tam  katedrę malarstwa, n a j­
przód przy uniwersytecie Jagielońskim , następnie w szkole sztuk 
pięknych, gdzie aż do r. 1856 w czynnej pozostawał służbie. W y­
konał mnóstwo obrazów treści religijnej i portretów, rozproszonych 
dziś po kraju i po zbiorach zagranicznych. Z prac jego literackich
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znane są broszury: Projekt urządzenia akademji sztuk pięknych 
w Krakowie; O sposobie uczenia sztuk pięknych; Myśli względem 
podniesienia sztuk pięknych w kraju; Stanowisko Czechowicza;
0  błędnem pojmowaniu sztuk pięknych w kraju; O pojmowaniu 
piękności — oraz mnóstwo innych artykułów , umieszczanych w cza­
sopismach. Od roku 1862 bawiąc w W arszawie, pomimo słabości 
zdrowia, zajmował się do ostatnich chwil pracą na polu artysty- 
cznem i literackiemu

Dnia 19 lutego 1875 r. um arł w W arszawie lekarz staroza- 
konny, dr. Mateusz Studencki. Urodzony roku 1805 w Zbarażu 
w Galicji, po ukończeniu nauk w W arszaw ie i Berlinie, oraz o trzy­
maniu dyplomu lekarskiego, przybył w r. 1834 do W arszaw y, gdzie 
przez czas jakiś zajmował posadę lekarza w szpitalu wojskowym, 
a następnie poświęcił się praktyce prywatnej. Z prac literackich 
wydał: 1) O wychowaniu dzieci; 2) O chorobach dzieci; 3) O cho, 
robach hemoroidalnych; 4) Przewodnik dietetyczny dla używają­
cych wód mineralnych; 5) O cholerze.

W e własnej wsi Bogumowicach w Galicji um arł dnia 15 g ru ­
dnia 1875 r. Franciszek Trzecieski, b. oficer b. wojsk polskich, w w ie­
ku la t 68, poseł na sejm austryacki w W iedniu r. 1848. Był-to 
człowiek niestrudzony w służbie obywatelskiej i gorący bral udział 
we wszystkiem co kraj bliżej obchodziło, a do wielu rzeczy dawał 
sam inicjatywę. Pierwsze miejsce między instytucjam i, które za 
jego staraniem  powstały, zajmuje olbrzymio dziś rozwinięte „Gali­
cyjskie towarzystwo wzajemnych ubezpieczeń,“ z główną siedzibą 
w Krakowie. On-to przeprowadził je w chwilach, w których wyro­
bienie pozwolenia na podobne stowarzyszenia w A ustrji z wielkiemi 
połączone było trudnościam i. Dopiął też w końcu celu i dał krajo­
wi jednę z najpożyteczniejszych insty tucyj, której dyrekcja atoli 
przeszła w inne ręce, a Trzecieski pozostał jedynie dożywotnim jej 
kuratorem. Później rozpoczął, również w Krakowie, „W ydaw ni­
ctwo dzieł tanich i pożytecznych,“ a zebrawszy komitet redakcyjny 
z ludzi zasłużonych na polu naukowem i obywatelskiem, uczynił go 
następnie zawiązkiem „Towarzystwa przyjaciół nauk i oświaty,“ 
które ukonstytuowawszy się, pod inny znów przeszło kierunek
1 w skutku nieszczęśliwego zbiegu okoliczności, niedługim cieszyło się 
żywotem. Za czasu pobytu swego w Krakowie otworzył salon, w któ-

4
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rym  w piątki zbierała się inteligencja wszelkich zawodów i warstw 
towarzyskich.

Wiewiórski Jakób, zasłużony b. nauczyciel In sty tu tu  głucho­
niemych i ociemniałych, um arł dnia 17 sierpnia 1875 r. w W arsza­
wie. Urodzony r. 1805 w ówczasowym obwodzie augustowskim, 
początkowe wykształcenie odebrawszy w domu, oddany został do 
pzkół w Szczuczynie, po których ukończeniu, czując w sobie powo­
łanie do zawodu nauczycielskiego, wszedł w r. 1824 do In sty tu tu  
pedagogicznego w Puławach, a jako odznaczający się uczeń tego 
zakładu, chlubnie poświadczony przez swoje zwierzchność, wezwany 
został na domowego nauczyciela do znakomitego domu książąt C. 
W  r. 1826 został nauczycielem szkoły wzorowej w Marymoncie, 
a  następnie poruczono mu uorganizowanie szkoły wiejsko-gospodar- 
skiej w Celejowie, w ówczesnem województwie lubelskim. Ztam tąd 
w r. 1832 wezwany został na nauczyciela do warszawskiego In s ty ­
tu tu  głuchoniemych i ociemniałych. Insty tucja  ta, w owej epoce 
dopiero od la t 15 istniejąca, niemająca jeszcze dostatecznych fundu­
szów, znalazła w ś. p. W iew iórskim  pomocnika, k tóry  nie u ląk ł się 
pełnienia obowiązków tak  nauczycielskich, jak  i administracyjnych. 
Czcigodny ś. p. ks. Falkowski, założyciel Insty tu tu , poruczył Wie- 
wiórskiemu obowiązki nauczyciela i kontrolera-rachm istrza, które 
też do samego prawie końca sw'ej służby w Instytucie z wielką gor­
liwością spełniał. Po uzyskaniu w r. 1863 em erytury, przyjął obo­
wiązki współpracownika w Kurjerze codziennym i spełniał je aż 
do zgonu.

Paulina z Lauczów Wilkońska, wdowa po znakomitym naszym 
humoryście Auguście W ilkońskim , zm arła dnia 9 czerwca 1875 r- 
w Poznaniu. (Zob. powyżej życiorys).

Zygm unt Zanażyński, zastrzelił się w maju 1875 r. w Kaliszu. 
Oddawał on się piśmiennictwu od r. 1870. Prócz pozostawionych 
w rękopiśmie powieści, komedyj i artykułów  luźnych, napisał i wy­
dał: „Odkrycia i wynalazki,“ „Auatomię opisującą11 von Benedeck’a, 
„Noworocznik siedlecki na rok 1872 i 1873“ i „Noworocznik kaliski 
na rok 1874.“ Był także spółpracownikiem Ivurjera warszawskiego.
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TOWARZYSTWA NAUKOWE I OŚWIATY.

Akadem ja um iejętności w  Krakowie.

Akademja umiejętności w Krakowie, o której założeniu i o r­
ganizacji podawaliśmy obszerne wiadomości w Rocznikach za lata 
poprzednie — w r. 1875 liczyła członków czynnych 53, między któ­
rym i krajowych 40, zakrajowych 5, zagranicznych 8; koresponden­
tów zaś 17, między tym i krajowych 7, zakrajowych 2, zagrani­
cznych 8. Z liczby czynnych zmarł w ciągu roku Józef Kremer, 
dnia 3 czerwca; z liczby korespondentów Karol Hofman, dnia 6 
lipca. W edług ustawy rozpadała się na trzy wydziały: 1) filologi­
czny pod dyrekcją Lucjana Siemieńskiego; 2) historyczno-filozofi- 
czny pod dyrekcją prof, d-ra Józefata Zielonackiego; 3) m atem aty­
czno-przyrodniczy pod dyrekcją prof, d-ra Ignacego Czerwiakow- 
skiego. Miała przy tern k ilka komisyj utworzonych i pracujących 
pod jej okiem i odpowiedzialnością, złożonych tak  z członków czyn­
nych i korespondentów Akademji, jak  z członków nadzwyczajnych 
(członków byłego Towarzystwa naukowego krakowskiego) i z człon­
ków przybranych. Komisyj takich specjalnych było dziewięć: 1) bi- 
bljograficzna, przewodniczący dr. Karol Estrejcher, sekretarz dr. 
Adam Bełcikowski; 2) dla historyj sztuki, przew. Lucjan Siemieński, 
sekret. W ładysław  Luszczkiewicz; 3) językowa, przew. prof. dr. F ry ­
deryk Kazimierz Skobel, sekret, dr. Bełcikowski Adam; 4) history­
czna, przew. prof. dr. Józef Szujski, sekret, dr. W ładysław  Seredyń- 
ski; 5) archeologiczna, przewodniczący dr. Józef Lepkowski, sekret. 
Piotr Umiński; 6) prawnicza, przew. prof. dr. Udalryk Heyzman, 
sekret, prof. dr. Michał Bobrzyński; 7) fizjograficzna, przew. prof, 
dr. Stefan Kuczyński, sekret, dr. A leksander Kremer; 8) antropolo­
giczna, przew. prof. dr. Józef Majer, sekret, dr. Izydor Kopernicki; 
9) balneologiczna przew. dr. Józef Dietl, sekret, dr. W ładysław  
Ściborowski. Dochodów m iała Akademja w ciągu roku 36,721 złr. 
94 cnt. w. a ., między którym i znaczniejsze: uposażenie ze skarbu 
państwa 12,000 złr. i uposażenie z funduszów krajow ych 10,000 złr. 
W ydatki zaś wynosiły ogółem 32,192 kłr. 39 cnt. w. a. mianowicie: 
1) na adm inistrację 7,298 złr. 56 cnt.; 2) na cele naukowe wydzia-
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łów 14,006 zlr. 55 cnt.; 3) na budowę oficyny 10,887 zlr. 28 cut. Do 
końca r. 1875 wydała Akademja: 2 tomy w 4-ce Pam iętnika wydzia­
łu  filologicznego i fiilozoficzno-historycznego; 1 tom Pam iętnika wy­
działu matematyczno-przyrodniczego; 3 tomy w 8-ce Rozpraw i spra­
wozdań z posiedzień wydziału filologicznego; 4 tomy z posiedzeń 
wydziału historyczno-filozoficznego; 2 tomy z posiedzeń wydziału 
matematyczno-przyrodniczego i 2 tomy w 8-ce małej Rocznika za ­
rządu Akademji. Oprócz tego wyszły jej nakładem w osobnych 
wydaniach dzieła d-ra K. Estrejchera: Bibljografja polska w, XV 
i XVI, i dalszy ciąg Bibliografji polskiej w. X IX ; Kodeks dyploma­
tyczny katedry krakowskiej św. W acława, opracowany przez d-ra 
Franciszka Piekosińskiego; Taszyckiego S tatu ty , wydane przez d-ra 
M. Bobrzyńskiego; S tatuty synodalne w. X IV  i XV, opracowane 
przez d-ra U. Heyzmana; W apowskiego K ronika, wydana przez 
d-ra J . Szujskiego i Medekszy Księga pamiętnicza, opracowana 
przez d-ra W . Seredyńskiego. Zbiory Akademji doznały w ciągu 
roku bardzo znakomitego powiększenia: śp. Cyprjan W alewski od­
dał Akademji na wieczystą nieograniczoną własność bibliotekę 
swoje, liczącą książek N r. 10,847, map i rycin N r. 10,848— 11,103;. 
zmarły zaś członek korespondent, śp. Karol Hofman, zapisał jej 
także cały swój zbiór ksiąg, broszur, map, atlasów, rękopisów, obra­
zów olejnych i akwarel. Kustoszem zbiorów Akademji jest dr. 
W ładysław  Seredyński, profesor seminarjum żeńskiego w Krakowie.

Tow arzystw o wzajem nej pomocy uczniów Uniwersytetu
Jagiellońskiego w Krakowie,

Towarzystwo to zostawało pod kuratorją prof, d-ra F rydery­
ka Zolla, prezesem jego był dr. Ździsław Lachowicz, liczyło człon­
ków 247: 7 z wydziału teologicznego, 124 z prawniczego, 63 z le­
karskiego i 53 z filozoficznego. Ogólny stan m ajątku Towarzystwa 
wynosił z końcem roku 1874/5 razem: 32,404 złr. 78 cnt. w. a. 
W  myśl Statutów wynagrodziło Towarzystwo na podstawie oceny 
podanej przez uproszonych profesorów następujące prace konkurso­
we współuczniów: l j  „O symonjiet Józefa Karasia; 2) „De indulgen- 
tiis“ Józefa Karasia; 3) „O stanowisku rzymskich trybunów  ludu“
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W ładysław a Raszkego; 4) „O różnicach zachodzących ze względu 
na sukcesję beztestamentową pomiędzy dawnem jus civile a nowel- 
lą 118“ W ilhelm a Dadleca; 5) „Opisać nowotwory leczone w pół­
roczu drugiem  r. 1873/4 na tutejszej klinice chirurgicznej pod 
względem anatomicznym i chirurgicznym , i wywieść ztąd odpowie­
dnie wnioski“ Bolesława Skórczewskiego; 6) „Skreślić wpływ punk- 
cji i incyzji k latk i piersiowej na przebieg wypocinowego zapalenia 
opłucnej, według spostrzeżeń na tutejszej klinice robionych“ Jana 
Filewicza; 7) „Dane jest koło K i punk ty  P2; wykreślić trzy koła 
Kj K 2 K3, z których K j styka się z kolami I i3 i przechodzi 
punkty P2, koło zaś K 2 ma stykać się z kołami K 3 K 4 K, przecho­
dzić przez punk t 2, koło wreszcie K 3 ma stykać się z kołami K s 
Kj K  i przechodzić przez p u n k t P “ Teodora Aleksandrowicza;
8) „Z pomiędzy wszystkich elips przechodzących przez cztery dane 
punkty , znaleźć najmniejszą co do powierzchni11 Antoniego Fogta;
9),»W jakim  stosunku zostają polscy kronikarze średniowieczni do 
Długosza exclusive do starożytności klasycznej11 Michała Kusio- 
nowicza.

T o w a r z y s t w o  l i t e r a c k o - r o  l n i c  z e
w Zabikowie pod Poznaniem.

Towarzystwo to pomimo kilkoletniego istnienia (założone zo­
stało dnia 3 maja 1871 r.) ogółowi naszemu z nazwiska prawie nie 
jest znanem. W in ą  tego jest, naszem zdaniem, to, że Towarzystwo 
półroczne sprawozdanie ze swoich czynności zwykło ogłaszać tylko 
w „Dzienniku poznańskim,41 k tóry  po za granicam i Księztwa bardzo 
mało jest upowszechniony—i w „Ziemianinie11 który podobnież w n a ­
der ograniczonej liczbie egzemplarzy się rozchodzi. Z tego wzglę­
du uważamy za stosowne podać tu ta j wcałości Ustawę towarzystwa 
a obok tego sprawozdanie z czynności jego orl czasu założenia.

Ustawa Towarzystwa literacko-rolniczego w Żabikawie:
Cel i środki. § I. Pod nazwą „Towarzystwo literacko-rolni- 

cze“ zawiązuje się przy Wyższej Szkole rolniczej imienia H aliny 
stowarzyszenie, którego celem jest: a) W zajem ne pouczanie i oświe­
canie się w sprawach gospodarstwa wiejskiego i społecznego; b) ohe-
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znanie się z lite ra tu rą  zawodową; c) prace lite rack ie  w myśl po ­
wyższego.

§ II. Do osiągnięcia w ytkniętych  w § I  celów, służyć m ają 
następujące środki: a) rozprawy, większe prace literackie i narady
0 przedmiotach z dziedziny gospodarstwa wiejskiego i społecznego
1 ich literatury; b) sprawozdania z wycieczek w celach gospodarstwa 
odbytych; c) utrzym anie bibljoteki i czytelni.

Fundusze Towarzystwa. § III. Fundusze towarzystwa składają 
się: a) z opłat członków; b) z kar konwencjonalnych za przekroczenie 
przepisów tow arzystwa; c) z darów i zapisów członków i innych 
osób.

Skład Toivarzystwa. § IV. Towarzystwo składa się z członków 
zwyczajnych i honorowych: a) członkiem zwyczajnym może zostać 
każdy, należący do składu Wyższćj Szkoły rolniczej imienia Haliny, 
a za zgodą % głosów towarzystwa, każdy zwolennik jego dążności; 
b) mający zamiar przystąpić do towarzystwa, powinien zgłosić się 
do zarządu; c) członków honorowych na przedstawienie zarządu m ia­
nuje Tow. większością % głosów na walnem zebraniu; d) profesoro­
wie Szkoły rolniczej imienia H aliny uważani są za członków ho­
norowych.

Prawa i obowiązki członków. § V. Każdemu członkowi towarzy­
stwa służy praw'o: a) brania udziału w posiedzeniach towarzystwa;
b) korzystanie z bibljoteki i czytelni, wedle odnośnych przepisów;
c) stawiania wniosków, mających się rostrzygnąć na obecnem lub 
następnem  posiedzeniu, a to stosownie do decyzji członków; d) g ło­
sowania na posiedzeniach towarzystwa; e) wprowadzania gości na 
posiedzenia towarzystwa.

§ VI. Każdy członek zwyczajny obowiązany jest: a) wnosić do 
kasy towarzystwa, półrocznie z góry, opłatę w ilości 6 grzywien; 
b) raz do roku, w term inie przez zarząd oznaczonym, odczytać na 
posiedzeniu towarzystwa rozprawę o przedmiocie własnego wyboru.

Zarząd Towarzystwa. § VII. Zarząd towarzystwa obiera się 
w końcu półrocza na walnem zebraniu większością głosów, tajnem  
głosowaniem i składa się: a) z prezesa; b) vice-prezesa; c) sekreta­
rza; d) vice-sekretarza; e) bibljotekarza; / )  podskarbiego.

§ V III. a) Zarząd ustanawia porządek dzienny dla posiedzeń 
zwyczajnych i walnych zebrań towarzystwa i ogłasza go na 2 dni 
przed posiedzeniem; b) przedkłada budżet i sprawozdania półroczne,
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które w pismach perjodycznych ogłasza; e) wszelkie ogłoszenia do­
tyczące towarzystwa umieszcza zarząd na czarnej tablicy.

§ IX. a) prezes zagaja posiedzenia i przewodniczy takowym, 
a wraz z sekretarzem reprezentuje towarzystwo na zewnątrz; b) se­
kretarz prowadzi protokóły z posiedzeń, zachowuje ak ta  towarzy­
stwa, przygotowuje sprawozdania półroczne i utrzym uje spis człon­
ków towarzystwa; c) bibljotekarz zawiaduje bibljoteką i czytelnią 
stosownie do odnośnych przepisów; d) podskarbi zawiaduje kasą.

Zebrania Towarzystwa. § X. Towarzystwo zbiera się na posie­
dzenia zwyczajne i walne zebrania; a) zwyczajne zebrania odbywają 
się co tydzień, w dniach przez walne zebranie oznaczonych; b) wal­
ne zebrania odbywają się na początku i końcu każdego półrocza; 
c) nadzwyczajne walne zebranie może być zwołane przez zarząd 
każdego czasu na wniosek członków.

§ XI. N a posiedzeniach zwyczajnych towarzystwa bywa czy­
tan ą  rozprawa, lub recenzja takowej.

§ X II. W alne zebranie: a) obiera zarząd; b) odbiera sprawoz­
danie komisji, wyznaczonej na poprzedniem zwyczajnem posiedze­
niu, dla sprawdzenia stanu kasy, bibljoteki i ak t towarzystwa, oraz 
kwituje podskarbiego ze złożonych rachunków; c) mianuje członków 
honorowych i zwyczajnych do składu szkoły nie należących; d) od­
biera półroczne sprawozdania zarządu; e) zatwierdza budżet na przy­
szłe pó łrocze;/) wyznacza dnie dla posiedzeń zwyczajnych; g) obra­
duje i uchwala w sprawach towarzystwa.

§ X III. a) W e wszystkich uchwałach, z wyjątkiem  przypad­
ków przewidzianych w § XVII rozstrzyga prosta większość obe­
cnych głosów. W  razie równości głosów, rozstrzyga głos prezesa; 
l) wybory odbywają się tajnem  głosowaniem za pomocą karteczek, 
absolutną większością. Inny  sposób wyborów może uchwalić towa­
rzystwo ty lko jednogłośnie.

§ XIV. Rocznicę założenia towarzystwa obchodzi się uro­
czyście.

Wystąpienie i wykluczenie z Towarzystwa. § XV. Członek m ają­
cy zamiar wystąpić z Towarzystwa, powinien oświadczyć to na pi­
śmie zarządowi, a w każdym razie obowiązany jest zapłacić zaległe 
składki.

§ XVI. Członek nie wypełniający swych zobowiązań wzglę­
dem Tow arzystw a, lub nieodpowiedniem postępowaniem narażający
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go, uchwalą walnego zebrania, większością 2/3 głosów, na wniosek 
zarządu lub 10 członków, bez dyskusji wykluczonym być może.

Zmiana ustaw i rozwiązanie Towarzystwa. § XVII. O zmianie 
ustaw rozstrzyga walne zebranie, większością 2/3 głosów obecnych. 
Rozwiązanie zaś Towarzystwa ucbwalonem być może na walnem ze­
braniu większością % wszystkich członków zwyczajnych do towa­
rzystw a należących. Majątkiem towarzystwa, w razie rozwiązania 
takowego, rozporządzi ostatnie walne zebranie takąż sam ą większo­
ścią, w każdym razie na cel publiczny.

Ustawa którąśm y podali, jako taka w zupełności, istnieje do­
piero od początku zimowego (X-go) półrocza 1875/6 r. kiedy to da­
w na ustaw a do pewnego stopnia zmodyfikowana i w niektórych 
punktach zmieniona cokolwiek została.

W ażniejsze zmiany w ustawie od daty założenia towarzystwa 
są następujące: Do § I  dodano punkt e, do § IV — d, do § V II I— b, 
do § X II— c i e\ dodano cały § III, wreszcie podniesiono opłatę człon­
ków od 1 do 2 talarów półrocznie. Nadto w tymże X-em półroczu 
ustanowiono przepisy tyczące się bibljoteki i czytelni.

B ibljoteka towarzystwa posiada dzisiaj dzieł 269, podług n a ­
stępujących działów:

1 . Ekonom ja polit. i administracja 30.
2. N auki p rzyrodnicze.................. 58.
3. Gospodarstwo wiejskie . . . . 37.
4. H is to rja ......................................... 34.
5. L iteratura p ię k n a ...................... 95.
6. R o z m a ito ś c i............................... 15.

Pism perjodycznych towarzystwo żadnych nie prenumerowało, 
z tego względu, że czytelnia szkoły była zawsze zaopatrzona w k il­
kadziesiąt pism bezpłatnie.

Co do rozpraw czytanych na posiedzeniach towarzystwa, w Lem 
półroczu niebyła czytana żadna rozprawa, zaś w II, II I  i IV półroczu 
możemy wedle treści podzielić je: 1) na rozprawy w przedmiotach 
mających już-to bezpośredni, już-to pośredni związek z gospodar­
stwem wiejskiem i 2) w przedmiotach niemających żadnego związku 
z gosp. wiej. jako to: Słowacki i jego dzieła, — Panowanie Giedymi­
na,—Tadeusz Kościuszko, — Kraków, jego początek i wzrost, — P a­
nowanie Stefana Batorego, — N iektóre uwagi nad „M arją“ Malczew­
skiego, — Opis W iednia. T y tu ły  zaś rozpraw pierwszej kategorji
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z X półrocza są następujące: Rozbiór broszury Karola Ludwika 
Grzelicha: O uprawie ziemniaków, — Jak  należy postępować przy 
rozpłodzie bydła rogatego, — O znaczeniu rachunkowości w gospo­
darstwie wiejskiem, — Jaki je s t najodpowiedniejszy tryb postępowa­
nia z mierzwą stajenną w obrębie folwarku, — Jak ie zalety winny 
mieć ogier i klacz mające służyć do rozpłodu, — O sposobie przyrzą­
dzania kości na nawóz, — O korzyściach i zastosowaniu orki p ła­
skiej, — O przyrządach zmysłowych, — O architekturze, — O b u ­
rakach,— Sprawozdanie z wycieczek do K ujaw  i P rus Zachodnich,— 
O łąkach, — Jak a  rasa koni najstosowniejszą jest do poprawiania 
u nas koni roboczych, — Obchodzenie się z mierzwą stajenną po 
wywiezieniu takowej na pole, —  O uprawie chmielu. W  półroczu 
V czytane byty  następujące rozprawy: Lubin jako roślina gospodar­
ska, — O kastracji, pozbawieniu rogów i strzyżeniu krów mlecz­
nych, — O rzepaku i jego uprawie, — O marchwi i jej uprawie, — 
O historji ro ln ic tw a,—  Powstawanie ziemi ornej. W  półroczu V I: 
Kocenie się owiec i wychowanie jagniąt, — O projekcie „koalicji k a ­
pitału  i pracyct Liebelta, — O asekuracji inwentarza żywego, — 
Uprawa grochu,—U praw a koniczyny czerwonej,—O hodowli ry b ,— 
Treściwy pogląd na stan ludu wiejskiego w Polsce od najdawniej­
szych czasów, aż do chwili obecnej, — Kucie koni,— N iektóre przy­
czyny powodujące zastój gospodarstw w Królestwie polskiem, —
0  niektórych rasach koni roboczych, — O owsie, ■— Czas brzemien- 
ności i kocenie się owiec, —  O wyborze inwentarza użytkowego 
w danej posiadłości. W  półroczu VII: Szkic historji przemysłu 
w Polsce, — O uprawie kapusty, — Ogólny pogląd na rozwój s to ­
sunków handlowych w Polsce, — O mleku i organach mlecznych, — 
Ekonomiczne znaczenie lasów, — O burakach cukrowych i ich u p ra­
wie, — O absenteizmie w stosunku do pomyślności gosp. wiejskiego. 
W  półroczu VIII: Kilka słów o podniesieniu oświaty ludowej, — 
K rótk i opis hodowli p ijaw ek ,—  Ogólny pogląd na chów i opasanie 
trzody chlewnej, — Opis hodowli źrebiąt, — O sprzęcie roślin pa­
stewnych, — K apitał jako czynnik produkcji rolnej, — O sadzeniu
1 pielęgnowaniu drzew owocowych, —  Opis dawmego gospodarstwa 
na Ukrainie, — O uprawie lnu, — O podatkach, —  Gdzie ugor ko­
rzyść, a gdzie szkodę przynosi. W  półroczu IX: Torf jako m aterjał 
opałowy i jako nawóz, —- Niektóre uw agi tyczące się dzierżawców 
wiejskich, — Znaczenie drenowania w rolnictwie, — Budowa i wa-
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ru n k i użycia żniw iarek. — Znaczenie drobiu w gospodarstw ie wiej- 
skiem , — K ilk a  słów  z dziedziny gospodarstw a staw ow ego,— O ko­
rzyściach z upraw y rzepaku,— O korzyściach z gorzeln ictw a w K ró ­
lestw ie polskiem , ■— O wełnie.

Towarzystwo liczyło członków w I  półroczu 29, w I I  59, w II I  
52, w IV 68, w V 59, w VI 65. w V II 68, w V III  47, w IX  49.

K ończąc spraw ozdanie z czynności Tow arzystw a literacko-rol- 
niczego w Żabikowie za 9 ubiegłych półroczy, m usim y tu  jeszcze 
nadm ienić, że tow arzystw o to od pew nego już  czasu nosi się z m y­
ślą  w ydaw ania rocznika, a także przysw ajania lite ra tu rze  naszej 
dzieł tre śc i tyczącej się gospodarstw a w iejskiego z obcej lite ra tu ry . 
Do dziś dnia jedDak m yśl ta, ze wszech m iar godna poparcia, w czyn 
n iedała  się jeszcze wcielić.

T ow arzystw o bratniej pomocy

przy  wyższej Szkolę rolniczej im ienia H a lin y  w Żabikowie 

pod Poznaniem .

Towmrzystwo to założone zostało dnia 9 czerwca 1871 roku . 
W  ciągu  sw ego istn ien ia  utrzymywało stypendjatów 8, k tórzy  przez 
czas swego poby tu  w szkole pobierali po 200 ta la ró w  rocznie.

Tow arzystw o od czasu założenia do dziś m iało członków 173, 
z k tórych pozostaje teraz 96: zw yczajnych 91 i honorowych 5.

Ustawa Towarz. bratniej pomocy przy  Szkole rolniczej imienia H aliny 
io Żabikowie-.

Cel, środki i fundusze Towarzystica. § 1. W  celu dostarczania po- 
potrzebnyck w czasie pobytu w zakładzie funduszów  niezam ożnym  
uczniom  Szkoły rolniczej im ienia H aliny , a m ianow icie celem udzie­
lan ia  takow ym  stypendjów  i w sparć jednorazow ych, tw orzy  się sto­
w arzyszenie pod nazwą: „T ow arzystw o b ra tn ie j pom ocy.“

§ 2. Fundusze tow arzystw a sk łada ją  się: a) z dobrowolnych 
składek członków; b) z darów jednorazow ych; c) z zapisów.

Skład Towarzystwa. § 3.. Tow arzystw o sk łada  się z członków 
zw yczajnych i honorowych: a) członkiem  zw yczajnym  Tow arzystw a 
może zostać każdy obow iązujący się opłacać przepisane niniejszą
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ustaw ą składki i każdy stypend ja t zw racający stypend jum  w m yśl 
§ 14 niniejszej ustaw y; b) na członków honorowych m ianuje  w alne 
zebranie na przedstaw ienie zarządu  tak ie  osoby, k tó re  zap łacą je ­
dnorazowej sk ładk i przynajm niej 50 talarów , lub k tó re  przez la t 6 
były członkam i T ow arzystw a, jako  też i tak ie , k tó re  w inny  sposób 
około niego ważne położyły zasług i.

Prawa i obowiązki członków. § 4. a) K ażdy  członek należący do 
Tow arzystw a m a prawo b ran ia  udziału  w w alnych zebraniach i gło­
sow aniach na  takow ych; b) obowiązuje się do p łacenia  rocznej 
składki przynajm niej 4 ta lary , w półrocznych ra ta c h  z góry, przez 
przeciąg la t  najm niej dwóch.

Zarząd. § 5. Spraw am i T ow arzystw a zaw iadu ją  następujące 
organy: a) k u ra to r; b) dyrekcja; c) w alne zebranie.

§ 6. K uratorow i pow ierza się: a) ogólna opieka nad  tow arzy­
stwem i pew na jego  reprezentacja; b) potw ierdzenie wyboru sfypen- 
djatów; c) w yłączne praw o w niesienia o odebranie stypendjum ; d) z a ­
tw ierdzenie wsparć jednorazow ych uchw alonych przez dyrekcję. 
K u ra to ra  w ybranego przez dyrekcję n a  la t 3 potw ierdza w alne 
zebranie.

§ 7. D yrekcja składa się z pięciu osób na sześć m iesięcy wy­
branych, a mianowicie: a) z przew odniczącego, b) zastępcy jego , 
c) podskarbiego, d) sek re tarza, e) zastępcy  jego.

§ 8. D yrekcja: a) w ybiera k u ra to ra  i przedstaw ia do za tw ier­
dzenia w alnem u zebraniu; b) og łasza k onkursy  na stypendja przez 
walne zebranie uchwalone; c) w ybiera stypendjatów ; d) uchw ala 
o udzielan iu  w sparć jednorazow ych, porównaj § 16; e) zwmłuje w al­
ne zebrania i u s tan aw ia  porządek dzienny  dla takow ych; / )  zdaje 
półroczne spraw ozdania w alnym  zabraniom  z czynności swoich i t a ­
kowe w pism ach publicznych ogłasza; g) m a obow iązek s ta ran ia  się 
o pomnożenie funduszów, zaw iaduje niem i i odpow iedzialną je s t za 
ich całość solidarnie.

§ 9. Do kom pletu  dyrekcji po trzebną je s t obecność najm niej 
3-ch członków takow ej. W  przypadku  rów ności głosów rozstrzyga 
głos przewodniczącego.

Walne zebranie. § 10. W alne  zebranie: a) obiera zarząd i od­
biera spraw ozdanie z czynności jego; b) zatw ierdza w ybór k u ra to ra  
przez dyrekcję; c) w ybiera  kom isję do odbioru rachunków  złożonych 
przez podskarbiego i kw itu je  z takow ych; d) dokonyw a zm iany
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ustaw i uchwala w sprawach towarzystwa; e) stanowi o wysokości 
rezerwowego funduszu; / )  uchwala o ilości i wysokości stypendjów, 
tudzież o udzielaniu wsparć jednorazowych, przekraczających g ran i­
ce dyrekcji ustawami zakreślone, (porównaj § 16); g) decyduje o wy­
kluczeniu członków i rozwiązaniu Towarzystwa.

§ 11. Zwyczajne walne zebrania odbywają się dwa razy do ro ­
ku na trzy tygodnie przed końcem każdego półrocza. Nadzwyczajne 
walne zebrania zwołuje dyrekcja ilekroć uzna tego potrzebę, a do 
zwołania takowych w przeciągu dwóch tygodni jest obowiązana na 
wniosek kura to ra  lub 10-ciu członków towarzystwa.

Stypend)a i wsparcia. § 12. Przy głosowaniu rozstrzyga zwy­
czajna większość głosów, wyjąwszy wypadki §§ 14, 17 i 18 przewi­
dziane. Wybory odbywają się tajnem  glosowaniem za pomocą 
karteK i o takowych rozstrzyga absolutna większość głosów.

§ 13. N a uchwalone przez walne zebrania stypendja ogłasza 
zarząd konkursy w pismach publicznych. Pierwszeństwo dane 
będzie kandydatom najlepiej się kwalifikującym, a tak im  szczegól­
niej, którzy, dla niezależnych od siebie okoliczności, z innych towa­
rzystw naukowej pomocy wsparć otrzymać nie mogą.

§ 14. K andydat powinien oprócz przedstawienia świadectw 
ustawą szkoły imienia H aliny przepisanych: a) wykazać wiarogodnie 
niemożność utrzym ania się w szkole i być poleconym od dwóch 
obywateli: h) obowiązać się do zwrotu stypendjum  po wyjściu z za­
kładu, w 30-stu półrocznych ratach w razie niemożności prędszego 
uiszczenia się. W razie niepełnoletności kandydata, zobowiązać się 
powinien do zwrotu ojciec takowego lub opiekun: c) kandydat prze­
bywający w szkole powinien oprócz wyżej wymienionych świadectw 
także i m atrykułę przedstawić.

§ 15. Stypendjum może być cofnięte przez walne zebranie 
większością 2/3 głosów li za wnioskiem kuratora.

§ 16. Jednorazowe wsparcia udzielają się za uchwałą dy­
rekcji i potwierdzeniem kuratora, które jednakże dla jednej osoby 
rocznie nie m ogą przenosić 50-ciu talarów. W arunki zwrotu sta­
nowi dyrekcja.

Wykluczenie z Towarzystwa. § 17. Członkowie nieoplacający 
składek z towarzystwa wykluczeni będą.
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Zmiana ustaw i rozwiązanie Towarzystwa, § 18. Zmiany ustaw  
dokonywa walna zebranie większością, 3/ ł  głosów obecnych na 
wniosek kuratora lub dyrekcji.

§ 19. Rozwiązanie towarzystwa uchwalone być może tylko na 
dwóch po sobie następujących walnych zebraniach większością w 3/4 
głosów obecnych, i w takim  razie funduszami rozporządza walne 
zebranie takąż samą większością.

UNIWERSYTETY, AKADEM JE I SZKOŁY WYŻSZE SPECJALNE.

Akademja techniczna we Lwowie.

W Roczniku literackim  za rok 1873 (tom II I)  podaliśmy ogól­
ną wiadomość i zasadniczy regulam in tej ważnej a niedawno zało­
żonej instytucji. Obecnie w ich uzupełnieniu pomieszczamy posta­
nowienia wykonawcze kolegjum  profesorów tejże Akademji:

I . O przyjmowaniu i  wpisie słuchaczów.

a) Zwyczajnych. Kto chce być po raz pierwszy przyjętym  do 
Akademji technicznej jako słuchacz zwyczajny, wypełni dwie karty  
wpisowe i odda je razem z potrzebnymi dokum entam i dziekanowi 
szkoły fachowej, do której życzy sobie być przyjętym.

Jeżeli pomiędzy przedłożonymi dokumentami znajduje się 
świadectwo dojrzałości ze szkoły realnej, natenczas po przejrzeniu 
onego, dziekan poświadczy kwalifikację kandydata do przyjęcia na 
obydwóch kartach wpisowych i jednę k artę  zwróci kandydatowi, 
drugą zaś zatrzym a u siebie dla sporządzenia katalogu  szkoły fa­
chowej.

Z otrzymaną kartą  wpisową uda się kandydat do R ektoratu, 
gdzie otrzyma za złożeniem 15 centów książkę legitym acyjną, którą 
wypełniwszy i zapłaciwszy przepisane taksy, zostawi w Rektoracie 
wraz z k artą  wpisową. W  Rektoracie zapisze się kandydata do 
katalogu przyjęcia słuchaczów zwyczajnych, wyda mu się k artę  
im matrykulacji i poświadczy przyjęcie w książce legitymacyjnej.
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K artę  im m atryku lac ji i książkę leg itym acy jną  podpisze rek to r 
i odeszle dotyczącem u dziekanowi, k tó ry  rów nież podpisze się na 
książce leg itym acyjnej, a potem  oka dokum enty  zw róci k a n ­
dydatow i z tą  uw agą, aby  zgłosi! się osobiście do każdego w y­
kładającego i dał sobie to pośw iadczyć w książce leg ity m a­
cyjnej.

K andydatow i, k tó ry  życzy sobie być p rzy ję tym  na  zasadzie 
św iadectw a dojrzałości z g im nazjum , poleci dziekan, aby się poddał 
egzam inow i w stępnem u z ry sunków  geom etrycznych i z wolnej 
ręk i. To polecenie zapisze n a  jednym  egzem plarzu  k a r ty  w piso­
wej, i tę  kandydatow i zwróci z tą  uw agą, aby w R ektoracie złożył 
taksę  egzam inow ą 2 zł. w. a. i d a ł sobie pośw iadczyć n a  tej karcie  
ta k  zapłacenie powyższej taksy, jako też  w swoim  czasie w y n ik  egza­
m inu. Po złożeniu egzam inu  z rysunków  uda się k an d y d a t napo- 
w ró t do dziekana, k tó ry  m u pośw iadczy kw alifikację do przyjęcia, 
jeżeli w ynik  egzam inu by ł dobry. Dalszy przebieg ta k i sam , ja k  
powyżej opisany.

U tak ich  kandydatów , k tó rzy  by li ju ż  słuchaczam i zw yczaj­
nym i A kadem ji technicznej, zaczyna się a k t  przyjęcia od pośw iad­
czenia dziekana, że k an d y d a t posiada kw alifikację odpowiednią. 
Św iadectw a postępu z przedm iotów  słuchanych  poprzednio w A k a ­
demji nie potrzeba przedkładać; rów nież odpada im m atry k u ­
lacja.

b) Nadzwyczajnych. K andydaci, n ieposiadający kw alifikacji 
na  słuchaczów- zw yczajnych, jeżeli życzą sobie być przy jęc i jako  
słuchacze nadzw yczajni A kadem ji technicznej, zgłoszą się do dzieka­
na  szkoły fachowej, do której chcą uczęszczać, w ykażą się ukończo­
nym  rokiem  18 i potrzebnem i wiadomościami przygotow aw czem i, 
i przedłożą k a r tę  w pisow ą, w  której pow inny być wym ienione 
w szystk ie odczyty, n a  k tó re  m ają zam iar uczęszczać. Jeżeli do k u ­
m en ty  przedłożone odpow iadają w ym aganiom  p raw nym , natenczas 
kw alifikację  do przyjęcia n a  poszczególne przedm ioty pośw iadczy 
dziekan  n a  karc ie  -wpisowej.

N a  zasadzie kw alifikacji do uczęszczania n a  w ykłady , jako też  
św iadectw a zapłaconej tak sy  im m atryku lacy jnej i uiszczonego czes­
nego za półrocze, -wyda się kandydatow i k a r tę  im m atryku lac ji i książ­
k ę  leg itym acy jną.
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Kandydaci, posiadający kwalifikację do przyjęcia na słu­
chaczów zwyczajnych, chcący jednak nczęszczać tylko na niektóre 
wykłady jako słuchacze nadzwyczajni, nie potrzebują wykazywać się 
ani wiekiem, ani też wiadomościami przygotowawczemu

Uwagi. 1. K ażdy słuchacz powinien zgłosić się osobiście 
do profesora, którego w7ykładu słuchać zamierza, w czasie, przez 
profesora na to przeznaczonym i na czarnej tablicy ogłoszonym.

2. Jeżeli słuchacz zamierza wypisać się z jakiegokolwiek w y­
kładu, powinien to oznajmić dziekanowi szkoły fachowej najdalej 
do końca listopada w zimowem, a do końca kwietnia w letniem  p ó ł­
roczu. Późniejsze zgłaszania się nie będą pod żadnym warunkiem 
uwzględnione.

3. Przy wypełnianiu poszczególnych rubryk  książki lagitym a- 
cyjnej należy ściśle trzym ać się instrukcji, na czarnej tablicy ogło­
szonej.

11. O uwalnianiu od czesnego.

1. Od całego czesnego mogą być uwolnieni:
a) Słuchacze nowowstępujący do Akademji technicznej po ukoń­

czeniu szkoły realnej lub gimnazjum, jeżeli zdali egzamin doj­
rzałości z postępem celującym i otrzymali z pilności i obycza­
jów7 stopnie bardzo dobre.

b) Słuchacze dawniejsi, lub przechodzący do Akademji technicznej 
z innych rówmorzędnych Instytutów  technicznych, jeżeli w ro­
ku szkolnym poprzedzającym otrzymali stopnie bardzo dobre 
z pilności i obyczajów7, i zdali egzam in z postępem dobrym 
przynajm niej z tylu przedmiotów naukowych, ile ich wykłada­
no w 15 godzinach tygodniowo, przyczem każde 2 godziny 
ćwiczeń lub rysunków rachuje się za jedne godzinę u7ykładu, 
a każda godzina przedmiotu, z którego słuchacz zdał egzamin 
z postępem celującym, uważa się za póltory godziny. Przed­
mioty, których wykład trw ał tylko jedno półrocze, wchodzą 
w rachunek tylko z połową godzin wykładowych.
W obydwóch przypadkach a) i b) potrzeba nadto udow7odnić, 

że tak słuchacz sam, jako też ci, którzy mają obowiązek utrzym ywać go, 
są rzeczywiście ubodzy. Świadectwm ubóstwa, wydane przez urząd
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parafjalny a potwierdzone przez właściwy urząd gm inny, nie po­
winno być dawniejsze jak  rok jeden.

2. Od połowy czesnego mogą byś uwolnieni:
a) Słuchacze, którzy warunkom  wymienionym w ustępie poprze­

dzającym uczynili zadość w przybliżeniu.
b) Słuchacze, którzy przerwali studja, wszelako nie dłużej jak

przez rok, jeżeli przed przerwą dopełnili warunków, wymienio­
nych w ustępie 1.
3. Pobieranie stypendjum nie uprawnia do uwolnienia od czes­

nego, wszelako można także stypendystów uwolnić od całego lub od 
połowy czesnego, jeżeli z uw agi na niezamożność podchodzą pod 
kategorje, wymienione w ustępach 1 i 2.

4. Chcący uzyskać uwolnienie od całego lub od połowy cze­
snego mają wręczyć dziekanowi odpowiedniej szkoły fachowej po­
dania, wystosowane do Kolegjum profesorów c. k. Akademji techni­
cznej, między 1 a 8 października. Do podania należy dołączyć 
świadectwa potrzebne na zasadzie ustępów 1 i 2, i wymienić w nich, 
czy petent w roku ubiegłym  był uwolniony od czesnego lub nie, 
jakoteż czy pobiera jakie stypendjum.

5. Uwolnienie od czesnego jest ważne na przeciąg jednego ro­
ku szkolnego, dlatego należy wnosić podania o uwolnienie na każdy 
rok oddzielnie.

6. Przeciw orzeczeniu Kolegjum profesorów nie m a re- 
kursu.

Uwagi. Dzień 8 października jest term inem  ostatecznym do 
wnoszenia podań o uwolnienie od opłaty czesnego. Po upływie 
tego term inu podania z jakiegokolwiek powodu spóźnione, ani 
przyjmowane, ani też uwzględniane nie będą. Słuchacze, chcący 
uzyskać przyjęcie po tym  terminie, płacą bezwarunkowo całe 
czesne.

Po ogłoszeniu rezolucji na wniesione podania o uwolnienie od 
opłaty czesnego, słuchacze mają obowiązek, niezwłocznie przedłożyć 
w kancelarji Rektoratu swoje książki legitym acyjne, celem zapisa­
n ia  w nich uzyskanego uwolnienia; w razie odmownej odpowiedzi 
zaś m ają najdalej do dni czternastu od ogłoszenia rezolucji zapłacić 
czesne. Słuchacze, którzy nie uiszczą tej opłaty w powyższym 
terminie, nie mogą uzyskać przyjęcia do c. k. Akademji tecbnicz-
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nej. W żadnym razie jednakże nie zwraca się taksy im m atrykula- 
cyjnej.

Czesne i taksę za użytkowanie laboratorjum  opłaca się w pół­
roczu drugiem najdalej po dzień 30 marca; w razie nieuiszcze- 
nia rzeczoDycli opłat w tym  terminie, uważa się słuchacza jako 
nienależącego w półroczu drugiem  do c. k. Akademji tech­
nicznej.

Po dniu 30 marca Rektor urzędownie z katalogów wykreśla 
tych słuchaczów, k tórzy nie złożyli przynależnych opłat, uwiadamia 
o tern Kolegjum  Profesorów i ogłasza spis tych  słuchaczów na czarnej 
tablicy z tym  dodatkiem, że mimo to prawnie są obowiązani do 
zapłacenia zaległości, i że w razie kontynuowania studjów w c. k. 
Akademji technicznej żądać się od nich będzie opłaty zaległych 
należytości.

111. O potwierdzaniu frekwentacji.

1. Frekw entację potwierdza się w ogólności w ostatnim  ty ­
godniu roku szkolnego. Z przedmiotów, wykładanych tylko w pół­
roczu zimowem potwierdza się frekwentację w ostatnim  tygodniu 
półrocza zimowego.

2. Jeżeli z przedmiotem naukowym połączone są repetytorja, 
ćwiczenia lub rysunki, frekwentację potwierdza się oddzielnie 
z przedmiotu i oddzielnie z repetytorjów, ćwiczeń lub rysunków.

3. Frekwentację z przedmiotu potwierdza się, jeżeli słuchacz 
pilnie uczęszczał na  dany wykład; frekwentację zaś z repety­
torjów, ćwiczeń i rysunków, jeżeli słuchacz b ra ł w nich czynny 
udział.

4. O dopełnieniu warunków wymienionych w ustępie 3 prze­
konywają wykładającego:

a) czytanie imiennego spisu słuchaczów,
b) odpowiedzi słuchaczów podczas repetytorjów,
c) wykonanie przez słuchaczów pewnej liczby ćwiczeń lub rysun­

ków w obrębie czasu przez profesora na to wyznaczonym.
5. Promocje, jakoteż świadectwa postępu udziela się tylko na 

zasadzie potwierdzonej frekwentacji, ta k  z przedmiotu, jakoteż 
z ćwiczeń i repetytorjów.

5
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I V . O egzaminach.

1. Egzam iny odbywają się tylko z końcem zimowego lub 
letniego półrocza.

2. Do egzaminu mogą być przypuszczeni tylko zwyczajni słu­
chacze, na podstawie potwierdzonej frekwentacji, tak  z przedmiotu, 
jakoteż z ćwiczeń i repetytorjów.

3. Za egzamin nie płaci się taksy, jeżeli egzam inand poddaje 
się mu z końcem tego samego roku lub półrocza (przy wykładach 
półrocznych), w którem  słuchał przedmiotu.

Za egzamin zaś w późniejszym term inie zdawany, należy się 
taksa w kwocie 5 zł. a. w. za każdy przedmiot.

4. Egzam in nieudały nie może być powtórzony. W olno jednak 
egzaminandowi zapisać się powtórnie na  tenże sam przedmiot, i n a ­
stępnie poddać się ponownemu egzaminowi w oznaczonym do tego 
term inie.

V. O pobieraniu stypendjum.

Słuchacz pobierający stypendjum może uzyskać od Rektora 
potwierdzenie kw itu  na stypendjum  tylko pod tym  warunkiem, 
jeżeli z końcem półrocza pierwszego zda kolokwja, z końcem 
półrocza drugiego zaś egzamin z postępem przynajmniej dostatecz­
nym  z ty lu  przedmiotów, ile ich wykładano w piętnastu godzinach 
tygodniowo, przyczem dwie godziny ćwiczeń lub rysunków liczy 
się za jednę godzinę wykładu, a każda godzina przedmiotu, z k tó ­
rego słuchacz zdał kolokwjum lub egzamin z postępem celującym, 
uważa się za półtory godziny. Przedmioty zaś, których wykład 
trw ał tylko jedno półrocze, wchodzą w rachunek tylko z połową 
godzin wykładowych.

U niw ersytet Jagielloński w  Krakowie.

U niw ersytet Jagielloński liczył w r. 1874/5 słuchaczów: w pół­
roczu zimowem 593, mianowicie: na "wydziale teologicznym 23, pra­
wniczym 249, lekarskim  196, filozoficznym 108, w półroczu zaś
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letniem słuchaczów 548, n a  wydziale teologicznym 20, prawniczym 
237, lekarskim  174, filozoficznym 101. Rektorem Uniwersytetu 
jest dr. Fryderyk Zoll, prorektorem dr. Em iljan Czyrniański, w skład 
senatu akademickiego wchodzą dziekana wydziałów: ks. dr. Józef 
Czerlunkiewicz, dr. Franciszek Kasparek, dr. Lucjan Rydel, dr. Jó­
zef Szujski; zastępcy dziekanów: ks. dr. Józef Wilczek, dr. Jakób 
Gistler, dr. Alfred Biesi adecki, dr. Franciszek Merten; i delegaci 
wydziałów: ks. dr. Jan  Drozdziewicz, dr. Ju ljan  Dunajewski, dr. Jó­
zef Majer i dr. Michał Franciszek K arliński. Grono profesorów 
wydziału filozoficznego powiększyli w ciągu roku: dr. W ładysław 
Dajsenberg docent pryw atny filozofji, i dr. Stanisław Smolka do­
cent historji średniowiecznej i nowożytnej.

In tegralną  część Uniwersytetu Jagiellońskiego stanowią:
Instytut techniczny. Ilość słuchaczów jego wynosiła: 160 w od­

dziale technicznym; 30 na wykładzie rachunkowości kupieckiej; 
kierownictwo spoczywało w rękach dra Paw ła Brzezińskiego i 14 
profesorów i asystentów.

Szkoła sztuk pięknych pod dyrekcją Jana Matejki z pięciu nau­
czycielami, asystentam i i suplentami.

SZKOŁY.

Zakłady naukowe średnie i niższe,

na Szląsku (pruskim), w W. Ks. poznańskiem, Pomorzu, Prusach 
zachodnich i wschodnich.

napisał 

Z. A . Szaniawski.

Ramy w jakich niniejszą pracę zawrzeć chcemy (musimy tu  
uprzedzić czytelnika), są zazbyt szczupłe ażebyśmy mogli dać do­
kładny obraz tego na co nam pozwala sam ty tu ł. Celem naszym 
jest tylko nakreślenie konturu i niektórych najbardziej charakte­
rystycznych rysów dzisiejszego stanu zakładów naukowych średnich
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i niższych w prowincjach polskich pod panowaniem niemieckiem Bię 
znajdujących. Z jednej tylko strony, a mianowicie statystycznej 
traktujem y przedmiot obszerniej ł)> a to z tego względu, że u nas 
nigdzie dotąd, a przynajmniej w ostatnich latach, o ile nam  wiadomo 
statystyka szczegółowa zakładów średnich w pomienionych pro­
wincjach—nie była podaną, a zaś niższych, nietylko u nas, ale n a ­
wet ani w Niemczech, ani nigdzie nie została dotąd drukiem 
ogłoszona.

Przy tern chcąc czytelnikowi hardziej się tym  przedmiotem 
(zakładami naukowemi) interesującemu ułatw ić szczegółowe zazna­
jomienie się z nim, lub może komuś ktoby chciał obszerniejszej 
w tym  rodzaju podjąć się pracy, wskazać niektóre do tego źródła — 
w ciągu niniejszego artykułu  podajemy wszystkie odnośne dzieła, 
pisma i broszury, które nam  w większym lub choćby w najmniejszym 
stopniu były pomocne przy niniejszej pracy.

W s t ę p .

Wychowanie publiczne w Królestwie pruskiem obejmuje 
następujące zakłady naukowe:

I. Ochronki, zwane ogródkami dziecinnemi (Kindergarten), 
w których przebywają dzieci od 2-go do 6-go roku.

II. Szkoły elementarne, do których obowiązane są uczęszczać 
wszystkie dzieci od 6-go do 14-go roku lub tylko do 10, jeżeli n a ­
stępnie w stępują do szk. miejskich.

III. Szkoły miejskie (Biirgerschulen), obejmujące dalszy ciąg 
nauk szkół początkowych do których uczęszczają dzieci do 15 roku 
życia włącznie.

IV. Szkoły realne (Realschulen), które przygotowują młodzież 
do zawodu handlowego lub przemysłowego, do pewnej gałęzi służby 
adm inistracyjnej, albo też do szkół wyższych specjalnych.

V. Gimnazja (Gimnasien), usposobiają uczniów do słuchania 
nauk  w uniwersytetach.

VI. Szkoły rzemieślnicze, techniczne, handlowe i prze­
mysłowe.

b  Patrz tablice na końcu niniejszego art. umieszczone.
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VII. Uniwersytety z czterema wydziałami: prawa, teologii, 
medycyny i filozofji. 0  tych ostatnich, ponieważ przechodzą zakres 
niniejszej pracy, mówić nie będziemy, natom iast niemożemy pomi­
nąć milczeniem zakładów naukowych żeńskich średnich i wyższych. 
Nadzór nad wszystkiemi zakładami wychowania, zarówno publicz- 
nemi jak  prywatnem i, należy do państw a; wszystkie zatem władze 
i wszyscy urzędnicy, noszący na sobie charakter nadzorczy, działać 
będą w imieniu państw a. Tak brzmi tekst praw a zapadłego w lu ­
tym  1872 roku.

Do wydania tego praw a tylko uniw ersytety  były czysto pań- 
stwowemi zakładami, średnie zaś zakłady zależały więcej od kole- 
gjum  szkolnego, w skład którego wchodzili przeważnie księża; szkoły 
początkowe były rzeczą gm iny i okręgu, w zarządzie których od­
nośnie do tych szkół księża mieli wpływ prawie bezpośredni i bardzo 
mało tylko ze strony państwa ograniczony.

I .  Ochronki, albo ogródki dziecinne.

Niemożna zbyt wysoko cenić, powiada Hippeau, tych do­
mów, w których dzieci od najmłodszych la t powierzone są staraniom 
młodych kierowniczek, usiłujących im zastąpić niekiedy i to przy­
wiązanie jakiego nieraz nie doznają naw et na  łonie własnych 
rodziców.

Ochronka czy ogródek dziecinny nie jest jeszcze we właściwym 
znaczeniu szkołą, dziecko się tam  bawi, a bawiąc się uczy, rozwija 
fizycznie i umysłowo.

Ogródek dziecinny składa się głównie z małej szatni, kilku stołów 
roboczych, wielkiej sali do ćwiczeń w dnie niepogodne i właściwego 
ogrodu. W sali poustawiane są stoły, przy każdym  z nich zasia­
da pięcioro lub sześcioro dzieci i młoda dziewczyna, k tóra pomaga 
im w zajęciach. W  dnie pogodne wszelkie zajęcia odbywają 
się na dworze.

Żałuję bardzo że mi miejsce niepozwala rozpisać się cokolwiek 
obszerniej nad temi ogródkami ze wszech m iar godnemi polecenia, 
które w Niemczech tak  się rozpowszechniły a i w prowincjach

1) Wychowanie publiczne w Niemczech, t ł .  Bełza, W arszawa 1874 r.
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polskich pod panowaniem niemieckiem znalazły dość już znaczne 
zastosowanie, lecz w innych stronach niemogą się jakoś przyjąć 
i zaaklimatyzować. Tych z czytelników moich którzyby się chcieli 
bliżej zapoznać z „ogródkami dziecinnem i11 odsyłam do „Metody 
Froebla" *)•

I I .  Szkoły początkowe.

Szkoła ludowa w Królestwie pruskiem  jest instytucją państwo­
wą, celem jej jest przychodzenie z pomocą w nabyciu nauki wszyst­
kim tym dzieciom, którym  rodzice niemogą lub niechcą dać tej 
nauki. Rodzice obowiązani są, wedle praw a pruskiego, wychowy­
wać swe dzieci zgodnie z religją i obznajmiać je z wiadomościami 
potrzebnemi „stosownie do m ajątku i stanowiska społecznego.11 
„Zadecydowanie w jaki sposób takie wychowanie ma być udziela- 
nern należy do oj ca“ 2). „Rodzicom wolno jest, jeśli to uznają za 
stosowne, udzielać u  siebie wychowanie, jakie winni swym dzie- 
ciom“ 3). Przymus ma być stosowanym do tych rodziców', którzy nie­
chcą lub niemogą u  siebie dać wychowania potrzebnego swym 
dzieciom.

Przymusowe posyłanie dzieci do szkoły w państwie pruskiem 
datuje się od roku 1763.

Dzieci obojej płci winny chodzić do szkoły od 6 do 14 roku. 
Jeżeli w tym  czasie nie uczyniły dostatecznych postępów mogą być 
zatrzymane w szkole jeszcze rok jeden. Ten ostatni wypadek, m u­
simy tu  nadmienić, bardzo rzadko się wydarza.

Rodzice nieposyłający dzieci do szkoły płacą karę, k tó ra  wy­
nosi od 6 fenigów do 1 m arki dziennie, w razie niemożności zapła­
cenia kary pieniężnej — odsiadują więzienie. Dla braku tego ro­
dzaju m aterjałów  statystycznych, drukowanych, niemożemy podać 
choćby ogólnych cyfr wykazujących te kary, w zględnie—liczbę dni 
opuszczonych w każdej z prowincji, które nas tu  zajmują. Dla przy-

-1) Wszystkie przybory do Metody Froebla służące, wraz z objaśnieniami 
polskiemi wydanemi przez redakcje Przeglądu tygodniowego, — można nabyć 
w tejże redakcji.

2) Ks. II , ty tu ł I I , S 55 — 74.
3) Tytuł X II.



O Ś W I A T A . 71

kładu jednak podam w tem  miejscu odnośne cyfry wyjęte ze spra­
wozdania za r. 1874/5 w jednej ze szkół ludowych w okolicy Pozna­
nia. Dzieci było zapisanych miesięcznie 83— 100, z tych  opuszcza­
ło lekcje ogółem 18 — 87 w ilości dni 76 — 269 %  miesięcznie, czyli 
rocznie 5636, z tych za 2815 dni ukarano, resztę uniewinniono. 
Pieniądze z tego źródła idą do kasy szkolnej i obracają się na za­
kupienie książek i m aterjalów  piśmiennych dla biednych dzieci.

Do szkół elem entarnych po wsiach i małych miasteczkach 
dzieci obojej płci chodzą razem, w m iastach zaś większych są od­
dzielne szkoły dla chłopców i oddzielne dla dziewcząt. W tych tylko 
ostatnich, wykładają nauki nauczycielki.

Szkoła utrzym yw ana jest przez gminę. Wedle prawa maksi­
mum dzieci w jednej szkole ma być 80, gdy jednak gm ina nie jest 
w stanie utrzym ać dwóch nauczycieli—jedna połowa dzieci uczęszcza 
na lekcje przed południem, a druga połowa po południu. W tym 
ostatnim razie nauczyciel zwykle nie pobiera wyższego wynagro­
dzenia.

Nauczyciel oprócz płacy pieniężnej dostaje mieszkanie, kawał 
g run tu  i inne naturalja. Jest zam iar zamienienia ostatniego sposobu 
wynagrodzenia na płacę pieniężną. W ynagrodzenie nauczyciela 
jest rozmaite, jak to załączona tabliczka nam  wskazuje *). I  tak  
w r. 1864 było nauczycieli z pensją:

Talarów Prusy Po­
znań

Porno
rze

A l
CO
ce*

' ni
Tfl

Talarów

Pr
us

y Po­
znań

Porno
rze

AS
03

cO

50—100 407 102 494 523 501— 550 40 3 26 41
101 — 150 2485 724 1177 1029 551— 600 17 5 10 39
151—200 1493 1246 694 1861 601— 650 14 2 8 28
201—250 642 310 493 833 651— 700 4 — 7 10
25 1 -3 0 0 312 132 258 650 701— 750 11 6 7 7
301—350 219 53 178 356 751— 800 8 1 — 7
3 5 1 -4 0 0 128 64 111 205 801— 900 7 ’ — 5 1
4 0 1 -4 5 0 88 9 78 153 901— 1000 4 — 1 3
451—500 56 2 36 89 1001 i więc 2 — 2 —

ł ) Die ungenigende Besoldung der preusischen Volksscłralen — eine 
Denkschrift im Auftrage ferfasst von Dr. W. Ju ttin g .
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Aauezyciela, na przedstawienie gminy, czy też stowarzyszenia 
lub osoby prywatnej utrzymującej szkolę— mianuję radca regencyj­
ny. Dozór bezpośredni nad szkolą do ostatnicli prawie czasów, 
a mianowicie do roku 1873, należał do inspektorów miejscowych i lo­
kalnych. Inspektoram i zaś byli księża, którzy obowiązek ten speł­
niali bezpłatnie. Dzisiaj gdzieniegdzie tylko duchowni dobrze 
u rządu widziani pełnią jeszcze te obowiązki, lecz jako tacy żadnego 
już prawie nie mają znaczenia, gdyż są ustanowieni inspektoroiviepo­
wiatowi, (na jeden lub dwa powiaty), urzędnicy płatni, k tórzy mają 
obowiązek zwiedzania szkół i w ogóle dozór cały im jest powierzony 
przez rząd, z nimi (powiatowymi) także tylko w wszelkich sprawach 
tyczących się szkoły — znoszą się i nauczyciele *). Przeszedłszy 
pokrótce, ile ram y niniejszego artykułu  pozwoliły, stronę — pra­
wodawczą i adm inistracyjną szkół ludowych, pozostaje nam jeszcze 
dotknąć strony pedagogicznej. S tatystykę znajdzie czytelnik na 
końcu. (Tabl. V III).

Szkoła elem entarna w państwie pruskiem, względnie w pro­
wincjach którem i się zajmujemy, dzieli się na trzy  oddziały: niższy, 
średni i wyższy.

W  niższym dziecko winno przebywać 2 lata, w średnim 3 — 
i w wyższym 3.

Poniżej umieszczona tabliczka wskazuje nam przedmioty w y­
kładane, oraz ilość godzin na nie poświęconych w każdym oddziale, 

a) w szkole z polskim jęz. b) w szkole bez polskiego jęz.
1
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Polski jęz . . . 5 3 3
Niem iecki jez. . 11 10 8
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Niemożemy aię tu ta j wdawać w szczegółowy rozbiór wszyst­
kich przedmiotów, musimy jednak zaznaczyć że system wykładów 
i w ogóle urządzenie szkoły nie wiele pozostawia tutaj do życzenia. 
Uwzględniono najnowsze metody, przyjęto najlepsze systemy i... nie­
mieckiej ludności bardzo z tym  dobrze, lecz jakiejkolwiek innej, 
a względnie polskiej dziatwie, szkoła elem entarna dzisiaj s ta ła  się 
w państwie pruskiem —męczarnią. Do roku 1873, tam  gdzie lu ­
dność była czysto polska, w szkołach elem entarnych nauka wykła­
dała się w języku polskim, gdzie ludność była litewska — w języku 
litewskim. I  tak  np. w r. 1867 było: w Dyecezji gnieźnieńskiej 
i poznańskiej na 1239 kat. szkół — 1024 z wykładem polskim a 153 
z pols. i niem.; w Dyecezji chełmińskiej na 664 szk. kat.— 419 z wy­
kładem polskim i 47 z poi. i niem.; w Dyecezji warmińskiej na 381 
szkół kat.— 127 z wykładem polskim, 6 z poi. i niem., 2 z litewskim, 
1 z lit. i niem., i wreszcie 1 z poi. niem. i lit. *).

Teraz język polski jako wykładowy w prowincjach państwa 
pruskiego nieistnieje de jure, mogą się nim  tylko nauczyciele przy 
wykładzie o ile to jest niezbądnem— posiłkować. Wyjątek stanowią;
nauka języka polskiego, relig ja i śpiew kościelny —  które się mają 
wykładać po polsku.

N auki w szkołach początkowych, w takim  zakresie jakeśm y 
podali,— w ykładają się w szkołach elem entarnych 1-go rzędu czyli 
zupełnych, lecz oprócz tych są jeszcze szkoły elem entarne 2-go rzędu 
czyli niezupełne, w których wykłada siętylko niezbędną część tych nauk.

Dalszym niejako ciągiem szkoły elementarnej jest szkoła 
miejska, jaką posiadać winno każde miasto mające 1500 lub więcej 
mieszkańców. Do tych szkół przyjm ują się dzieci od 10 roku życia, 
które obowiązane są do nich uczęszczać przez ciąg 4 lub 5 lat t. j. 
do chwili złożenia ostatecznego egzam inu. Szkoły te obejmują n a­
stępujące wykłady: religji, języka niemieckiego (lub i polskiego), 
pisania, arytm etyki, geografji, fizyki, nauk przyrodniczych, gimna­
styki, robót ręcznych i śpiewu.

Podobnie jak  w szkołach początkowych i w szkołach miejskich 
niespuszczają z uwagi lekcyj o rzeczach.

r) Obraz katolickich szkół elementarnych, nap. Ludwik Rzepecki, 1867 r. 
Poznań.
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Szkoły miejskie przygotowują młodzież jużto do gimnazjów 
i szkół realnych, jużto do szkół przemysłowych i handlowych.

Oprócz pomienionych szkół początkowych istnieją jeszcze do 
tej samej kategorji dające się zaliczyć — szkoły niedzielne, w których 
uczniowie uczą się a raczej powtarzają to, czego się uczyli w szkołach 
początkowych. Zadaniem właśnie tych szkół jest niedopuścić za­
pomnienia nauki. Do szkół niedzielnych (które znajdują się tylko 
po miastach) uczęszczają chłopcy i dziewczęta (oddzielnie) od 13 do 
18 roku życia i przebywają w nich co niedzielę po 2 godziny.

W  ostatnich czasach pozakładano szkoły niódzielne dla rze­
mieślników, w których wykładają się: arytm etyka, geometrja, ry ­
sunki, fizyka, geografja i mechanika, a wszystko to praktycznie 
i popularnie.

I I I .  Szkoły normalne czyli setninarja nauczycielskie.

Seminarja nauczycielskie m ają za cel przygotowywać nauczy­
cieli i nauczycielki dla szkół elementarnych. W  państwie pruskiem 
seminarja są zakładami prowincjonalnymi i zostają pod bezpośre­
dnią władzą kolegjów szkolnych. Są także seminarja prywatne, 
nad tymi —  kolegjum  ma tylko nadzór.

Nauki, jeżeli nauczyciele przygotowują się dla szkół ludowych 
polskich trw ają la t 3, jeżeli dla niemieckich—lat 2. Dla wstąpienia 
do seminarjum trzeba posiadać następujące naukowe wiado­
mości:

a) Religja. Pismo święte, historja biblijna, znaczenie św iąt 
chrześcijańskich, katechizm, um iejętność szybkiego szukania teks­
tów biblijnych.

b) Język. Dobra wymowa bez idjotyzmów i prowincjonaliz- 
mów, biegłe czytanie i zrozumienie tego co się przeczytało, pisanie 
wyraźne i nakoniec znajomość gram atyki.

c) Rachunki. Cztery działania, reguła trzech, reguła współki, 
ułam ki zwyczajne i dziesiętne, rachunek pamięciowy.

, d) Muzyka. Dobry głos i słuch, znajomość nut, początki gry 
na fortepjanie i na skrzypcach, chorały i melodje.

e) Geografja. Geografja powszechna w ogólności, państwa 
niemieckiego a głównie prowincji odnośnej — w szczególności.
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f )  Historja. Znajomość ważniejszych faktów z dziejów Nie­
miec i życiorysy znakomitych ludzi w Prusach. Oprócz tych wia­
domości chcący wstąpić do sem inarjum  winien:

1. Mieć skończonych lat 17.
2. W ykazać się świadectwem od pastora i miejscowego ,do 

zoru szkolnego, że prowadzenie się kandydata było nienaganne i że 
takowy daje rękojmię pobożności.

3. W ykazać się świadectwem lekarza, że posiada warunki 
fizyczne potrzebne do powołania (wątłe piersi, tępy słuch, krótki 
wzrok są uważane jako przeszkody).

4. Trzeba posiadać pewne intelektualne zdolności jako to: 
zdrowy sąd, zamiłowanie do nauk i dobrą pamięć.

Program nauk w sem inarjach wykładanych—-jest dość obszer­
ny. Następujący rozkład lekcyj da nam  niejakie o tern wyo- 
bra żenie.

oddz. oddz. oddz.
I I I I I I

R e l ig ja ............................................. 4 4 2
Jeżyk n ie m ie c k i ........................... 5 5 2

„ p o ls k i ...........................
Historja powszechna....................... 2 2 L .2
Rachunki ........................................ 3 3 •d
G eom etrja ........................................ 2 2 >>
Historja natu ra lna ........................... 4 4 s$p
Wiadomości z fizyki i chemji . . —

iGeograf j a ........................................ 2 2 .2
Pedagogika .................................... 2 2 O
Rysunki ............................................. 2 2 1 bfi
K a lig ra f ja ........................... .... 2 1
G im n a s ty k a .................................... 2 2 4
Muzyka i śpiew................................ do 10 godzm

Nadto uczniowie 1 oddziału codziennie biorą udział w w ykła­
dach w szkole wzorowej t. j. szkole elementarnej, znajdującej się przy 
seminarjum. Egzam in ostateczny (Entlosungs-Priifung) odbywa 
się przed profesorami seminarjum, pod przewodnictwem jednego 
lub kilku delegatów wybranych z grona kolegjum szkolnego 
i w obecności radców regencyjnych. Na skutek  tego egzaminu, 
dyrektor wraz ze zgromadzeniem profesorów i delegatami wydaje
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świadectwo (Abgangs-Zeugniss) w którem powiną być także wyra­
żona opinja co do przymiotów moralnych, sprawowanie się i charak­
te r seminarzysty.

D la osób kształcących się  p ryw atn ie  lub w innych zakładach 
naukow ych, jak o  też dla nauczycieli niedostatecznie usposobionych 
urządza się przy  sem inarjum  kurs metodologiczny, trw ający  6 tygodni, 
po w ysłuchaniu  k tórego  osoby te  zdają egzam in ostateczny  razem  
z sem inarzystam i.

Z powyższego widzimy, że sem inarja  p rusk ie  dają dostateczne 
w ykształcenie in te lek tu a ln e  i m oralne, a oprócz tego obznajmiają 
sem inarzystę  z pedagogją i uczą stosować jej zasady w prak tyce. 
K andydat na nauczyciela pierw sze próby w swoim przyszłym  zaw o­
dzie odbywa pod okiem  doświadczonych pedagogów , k tórzy  w razie 
potrzeby mogą go jeszcze naprow adzić n a  w łaściw ą drogę, mogą 
w łasnym  przykładem  dać w skazów kę postępow ania J).

W ogóle uzdolnienie nauczycieli szkół początkow ych w Prusach 
pozwala im  w danym  razie  kierow ać szkołam i wyższemi m iejskiem i 
i realnem i. Zgodnie z cyrkularzem  w ydanym  w r. 1826 nauczyciel, 
po przebyciu pierw szych trzech  la t p ra k ty k i po ukończeniu  szkoły 
norm alnej pow inien poddać się nowem u egzam inow i, którego celem 
jes t w ykazać kierunek  poglądów a głów nie uzdolnienie praktyczne. 
A le p łaca  nauczyciela, przychodzi nam  to ze sm utk iem  zaznaczyć, 
nieodpowiada w ym aganiom , jak im  on zobowiązany jako  tak i odpo­
wiedzieć. Wedle rozporządzenia z 13 stycznia  1864 r. średn ia  płaca 
nauczyciela m a w zrastać w następ u jący m  stosunku:

Po 3-ch la tach  służby 450 talarów .
» t )  n n 500 „
, 9  » „ 600 „
n 14 „ „ 650 „
„ 1 9  „ ,  700
„ 2 4  „ „ 750

To też do zawodu nauczycielskiego nie bardzo się garną!... 
Wiele posad jest niezajętych, a wiele zajętych przez ludzi nieposia- 
dających wym aganych kwalifikacyj.

J) Pogląd na kwestjg ludowej ośw iaty, nap. Przyrembel, 1871.



IV . Szkoły realne i  szkoły miejskie vcyisze. (Realschulen u. hóhere 

Burgerschulen).

Szkoły realne i wyższe m iejskie nie są  zakładam i specjalnem i, 
lecz na podobieństwo gim nazjów  m ają one za zadanie przyspasabia- 
nie młodzieży do rozlicznych zajęć, a g łów nie  rozw inięcie i w yksz ta ł­
cenie ogólne. W  całem  urządzeniu ty c h  szk ó ł zachodzi w ielkie po­
dobieństwo z byłem i g im n az jam i rea lnem i w królestw ie polskiem. 
Główna różnica pom iędzy tem i szkołam i a g im nazjam i klasycznem i 
w Prusach polega na tern, że w  pierw szych m niejszy się kładzie na­
cisk na języki starożytne, a na tom iast w iększą zw raca się uw agę na 
języki now ożytne i n auk i przyrodnicze. W  ogóle jed n ak  program  
jednych i d rug ich  niewiele się różni, ta k ż e  bez tru d n o śc i uczniowie 
mogą przechodzić ze szkół rea lnych  do odpow iednich k las g im n a­
zjalnych i naodw rót. Szkoły realne są: pierw szego rzędu (niższe) 
i drugiego rzędu (wyższe). W  szkołach pierwszego rzędu n au k i są 
rozłożone n a  5 k las i trw ają  la t  7, w szkołach zaś drugiego rzędu — 
na 6 klas a trw a ją  la t 9; w wyż. miejs. szkole ta k  ja k  w real, pierw ­
szego rzędu. W  czterech niższych klasach szkół realnych p ierw ­
szego rzędu,— drugiego rzędu  i szkół w yższych m iejsk ich  w ykłada­
ją  się te sam e nauki, a  m ianow icie: religja, matematyka (a ry tm e ty k a  
zwyczajna i kupiecka), geometrja płaska (z zastosow aniam i), ldstorja 
naturalna, fizyka  i cliemja, geograf ja  (początki kosm ografji, geografji 
ogól. pięciu części św iata  i szczegółowo Niemiec), rysunki (techniczne), 
języki: niemiecki, polski, łaciński, francuzki i angielski, śpiew i gimnastyka.

N astępujący rozkład nauk  w szkole realnej d rug iego  rzędu 
(w Międzyrzeczu) da nam  niejak ie  pojęcie o ca łym  kom plecie n au k  
wykładanych w tego rodzaju szkołach:
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&5 Ł5 H  CO tO Ĥ- COjO >-*■ COj:0^  OŜ tO >“*
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Po przejściu do k lasy  d rugiej lub  pierw szej ') szkoły realnej 
pierwszego rzędu i szkoły wyższej m iejskiej, uczniow ie obow iąza­
ni są złożyć egzam in. Po pobycie zaś dw uletn im  w tej klasie ucznio­
wie obowiązani są znow u sk ładać egzam in , k tó rego  celem jest p rz y ­
sposobić do ostatecznego egzam inu (A bitu rien ten-E xam en) ja k i się 
składa po dwóch la tach  poby tu  w  klasie pierw szej szkoły realnej 
drugiego rzędu. Uczniowie k tórzy  zdali ten  egzam in  m ają prawo 
do w stąpienia n a  un iw ersy te ty , przyjm ow ani są n a  k u rsy  wyższe 
budow nictw a i szkół górniczych, k tó re  opuszczają z urzędem ; 
w służbie ■wojskowej byw ają  aw ansow ani i zw aln ian i od egzam inów  
podchorążych.

Uczniowie k tó rzy  ukończyli szkolę rea ln ą  pierwszego rzędu 
lub szkołę wyż. m iejską m ogą zdawać egzam in ostateczny (A bitu ­
rien ten-E xam en) ty lko  w tak im  razie, jeżeli przynajm niej jedno pół­
rocze przebyli w pierwszej k lasie  szk. rea l, d rug iego  rzędu.

V. Gimnazja i progimnazja.

G im nazja  przed r. 1812 znane były pod nazw am i liceów pe- 
d a g o g j i ,  kolegjów  szkół łacińsk ich  i t .  p. G im nazja ja k  już  wspo­
m inaliśm y wyżej różnią się od szkół rea lnych  głów nie ty lko  tern, że 
w n ich  w iększy kładzie się nacisk  n a  języ k i staroży tne , z tego  tez 
w zględu gim nazja nazyw ają  także zakładam i klasycznem i.

G im nazjum  dzieli się na  sześć klas: sexta, q u in ta , quarta , ter- 
tia , secunda 1 prim a. P rim a jest najw yższą k lasą . T e rtia , secun- 
da i p rim a dzielą się (każda) na dwa oddziały: wyższy i niższy. T ak  
więc k u rs  g im nazja lny  trw a  la t 9.

Co do przedm iotów w ykładanych  w gim nazjach i liczby godzin 
na n ie  poświęconych objaśni n as  n astępu jący  rozk ład  lekcyj w g im ­
nazjum  M aryi M agdaleny w Poznaniu  p rak tykow any:

:) Klasa pierwsza jest najwyższą.
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Gimnazja tak  jak  i inne średnie zakłady naukowe mogą być 
zakładane przez stowarzyszenia i pojedyncze osoby prywatne. W sze­
lako rząd ma nad niemi nadzór i wymaga ażeby przełożeni zakła­
dów pryw atnych posiadali odpowiednie kwalifikacje.

Każdy kandydat na nauczyciela, obowiązany jest złożyć egza­
m in przed komisją egzaminacyjną, których w państwie pruskiem 
jest siedm, a między innemi: w Królewcu i we W rocławiu. Kandyda­
ci winni posiadać dyplom dojrzałości i świadectwo uczęszczania na 
kursy wydziałowe w uniwersytecie w ciągu lat trzech; nadto obo­
wiązani są złożyć własny bieg życia po łacinie — jeżeli chcą mieć 
posadę w gim nazjum , lub po francuzku —  jeżeli chcą mieć posadę 
w szkole realnej.

Przedmioty egzam inacyjne dzielą się na następujące grupy: 
a) grecki, łacina i niemiecki; b) matem atyka, nauki fizyczne i p rz y  
rodniczej c) historja i geografja; d) teologja i hebrajski.

Nauczyciele w szkołach są wyżsi (Oberlehrer) i niżsi (Orden- 
tlicherlehrer). Pierwsi którym  komisja egzaminacyjna udzieliła /a- 
cultas docendi zupełną, i ci mogą wykładać w dwóch wyższych k la­
sach gim nazjalnych, lub w szkole realnej drugiego rzędu; drudzy, 
niżsi, którym  komisja egzaminacyjna udzieliła facultas docendi niezu­
pełną czyli ograniczoną — i ci m ogą wykładać tylko w klasach śre­
dnich i niższych.

1j P ro g ram  królew skiego gim . św . M arji M agdaleny w P oznan iu  za ro k  

1864/ó .— Poznań I860 r .
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Płaca nauczycieli na mocy c. k. rozporządzenia w dniu 20 kw ie­
tnia 1872 r. wydanego 0 została ustanow ioną wedle tak  nazwanego 
Normal-Etat jak  następuję:

A. Pensja dyrektora: 1) w Berlinie od 2,200 talarów , 2) w m ia­
stach mających więcej niż 50,000 ludności stałej od 1,700 do 2,200 
tal., przecięciowo 1,850 tal., 3) we wszystkich innych miejscowo­
ściach od 1,500 do 1,800 tal., przecięciowo 1,650 talarów.

B . Pensje nauczycielskie: dla wyższych i niższych nauczycieli: 
1) w Berlinie od 700 do l,7 0 0 ta l., przecięciowo 1,200 tal., 2) we wszy­
stkich innych miejscach od 600 do 1.500, przecięciowo 1,050 tal.

G. Pensje pomocniczych, technicznych i elem entarnych nau­
czycieli ustanaw iają się przez odnośnych m inistrów , z sum, w rubry­
ce ogólnych wydatków umyślnie na  ten cel w etacie każdego g im ­
nazjum wyznaczonych.

E ta t dla każdego gim nazjum  jest inny, jak  to czytelnik łatwo 
spostrzeże w tablicach na końcu niniejszego artyku łu  umieszczo­
nych. W  etacie tym , proszę pamiętać, nie są pomieszczone pensje 
dyrektora i etatowych nauczycieli. Gdy mówimy o nauczycielach 
gimnazjalnych trzeba jeszcze nam dodać, że ci jak  w wyborze metod 
pedagogicznych, tak  podręczników naukowych, oraz ilości czasu na 
pewne ćw iczen ia— w Królestwie pruskiem są nieograniczonemi 
panami. Rząd do tego wcale się nie mięsza. Przy końcu każdego 
półrocza tylko dyrektor obowiązany jest porozumieć się z nauczycie­
lami względem całego urządzenia k las w następnem  półroczu.

Czas jaki przepędzają uczniowie w klasie trw a 6 do 7 godzin 
dziennie, a dążeniem w ogóle jest nauczycieli, ażeby uczniowie jak  
najwięcej korzystali w klasie i natom iast żeby niepotrzebowali 
w domu poświęcać więcej ja k  2 do 3 godzin dziennie na przygoto­
wanie się do lekcyj. Lekcja trw a zwykle trzy kwadranse, a jeden 
kwadrans przeznacza się na pauzę.

Egzam iny w gimnazjach, jak  i w innych zakładach średnich, 
szkołach realnych i wyżs. miejskich, rozróżniają się trojakiego rodza­
ju: półroczny, przejściowy i ostateczny.

Pierwszy z nich odbywa się co pół roku w obec rodziców, opie­
kunów uczniów i w ogóle wszystkich kogo postępy uczniów bliżej

ł) S. Centralbl. f. d. ges. Unterr.-Yerwalt. in Preussen, pro 1872 
str. 290.

6
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interesują. Celem jego jes t właśnie dać sposobność poznania pu­
bliczności tych postępów. Drugi, to jest przejściowy, stanowi 
o tem czy uczeń może przejść do klasy wyższej. Trzeci egzamin 
ostateczny, ten najważniejszy'— stanowi o tem czy uczeń może 
wstąpić do uniwersytetu. Po złożeniu ostatecznego egzaminu uczeń 
z gim nazjum  otrzymuje „dyplom dojrzałości" (Zeugniss der Reife).

Obok gimnazjów w ścisłem tego słowa znaczeniu są jeszcze 
gim nazja mieszane (Real-gimnasien), w których obok klas poświeco­
nych naukom klasycznym, są klasy poświęcone wyłącznie naukom 
ścisłym np. w W ystruciu  (Insterburgu), w^Toruniu, w Słupie (Stol- 
pe) i inne.

Progimnazja tem się różnią od gimnazjów, że niektóre z nich 
nieposiadają trzech klas wyższych, niektóre dwóch, a niektórym 
tylko prim y brakuje.

VI. Szkoły przemysłowe.

Szkoły przemysłowe (G-ewerbe-schule) rozrzucone po prowin­
cjach Królestwa pruskiego ł) m ają za cel udzielanie wykształcenia 
praktycznego i dającego się bezpośrednio zastosować w życiu. S ą - 
to właściwie w arsztaty instrukcyjne, w których kształcą się ucznio­
wie na zdolnych rzemieślników, majstrów, werkfirerów i t. p.

Szkoła przemysłowa dzieli się na dwa oddziały. W  pierw­
szym oddziale uczniowie powtarzają to czego się uczyli w szkole 
przygotowawczej. W  drugim, k tóry  dzieli się na dwa wydziały, 
stosownie do specjalności, uczą: a) tokarstwa, stolarstw a i wyrobów 
żelaznych i b) konstrukcji maszyn, farbiarstw a i w ogóle wyrobów 
chemicznych.

Przy szkołach takich znajdują się lahoratorja i odpowiednie 
warsztaty.

Po skończeniu takiej szkoły uczeń może natychm iast znaleźć 
miejsce w fabryce, albo też wstąpić dla dalszego jeszcze kształcenia 
się do wyższych zakładów naukowych technicznych.

b  Tylko W. ks. poznańskie nieposiada szkoły przemysłowej, jak  równi 
i uniw ersytetu.



O Ś W  I  A T A. 83

V II. Szkoły wyższe żeńskie.

„Szkoły żeńskie są lepsze aniżeli istniejąca o nich opinja,“ po­
wiedział p. Buchner dyrektor wyższej szkoły żeńskiej w Krefeld. 
„Nasze szkoły żeńskie mogą ^wychować chyba lalki salonowe, które 
mniemają mieć prawo sądzenia płytko o wszystkiem, a niemają wy­
obrażenia o tych rzeczach, które w praktyce życia niebawem nie- 
zbędnemi się okażą.11 W tych mniej więcej słowach wygłaszają 
swoją opinję o szkołach żeńskich takie powagi jak  dr. Yirchow, 
Freytag, Fanny Zewald i inni. Od czego zależy ta  różnorodność 
zdań w zapatrywaniu się na tę  samą kwestję? Oto przedewszyst- 
kiem od różnorodnych poglądów na cel zakładów naukowych 
żeńskich, a powtóre i od tego że godząc się i na cel postawiony, 
niemożna się powiększej części zgodzić na  środki używane do do­
pięcia tego celu. Nie w m iejscu tu  byłoby rozwodzić się obszerniej 
nad tą  kwestją, k tóra się wiąże bezpośrednio z kw estją społecznego 
stanowiska kobiety. Zaznaczyliśmy to tylko w tym celu, ażeby dać po­
znać że i w Prusach właściwych, na Pomorzu, W. ks. poznańskiem 
i Szlązku —  nieinaczej rzecz pod tym  względem stoi jak  gdzie­
indziej.

W ogóle biorąc, codo celu, wszystkie szkoły żeńskie skłaniają 
s ię  do tego co powiada dr. W arnke w swojej rozprawie. „O zadaniu 
i urządzeniu wryższych szkół żeńskich11 *). Oto są jego słowa: „Na- 
szem zdaniem wyższa szkoła żeńska jest instytutem  ogólnie nauko­
wym, którego zadaniem nie nauczyć tego lub owego, ale wykształ­
cić kobietę w ogóle, rozjaśnić jej rozum, zaostrzyć naturalne zdolno­
ści, ustalić wolę, słowem nauczyć myśleć i czuć, i tym  sposobem 
przygotować do życia. 11 Szkoda tylko wielka, że nie wszystkie za­
kłady dążą racjonalnemi drogami do tego niby wytkniętego celu. 
W wielu z nich panuje jeszcze bardzo zaśniedziała ru tyna.

Szkoły ta k  zwane „wyższe żeńskie11 nie są zakładami wyższe- 
mi w tern znaczeniu co męzkie, są to właściwie zakłady średnie. 
Wyższemi możnaby chyba tylko nazwmć sem inarja dla nauczycielek, 
na inne, wyższe wewłaściwem tego słowja znaczeniu odnośnie do męz- 
kich, Prusy do tej pory niezdobyły się jeszcze. K urs nauk w wyż-

l ) P ro g ram  wyż. szk. żeń. w P o zn an ia  zostającej pod zarządem  p . A n a­
stazji W arn k e  i  p . E m ilji Hofmanowej na  ro k  1872/3.
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szej szkole (Hohere Tóchterschule) trw a zwykle lat 4, nadto dla 
chcących się kształcić na nauczycielki je s t jeszcze w niektórych 
pensjach kurs dodatkowy (selecta) dwuletni. Niektóre wprawdzie 
szkoły m ają klas 6 lub 7, lecz program nauk jest we wszystkich 
prawie jeden i ten sam.

Dla przykładu podaję plan nauk w I-ej klasie wyższej szkoły 
żeńskiej w Poznaniu, zostającej pod zarządem pp. W arnke i Hof- 
ma nowej.

Religja 2 godz. tyg . Nauka wiary: o lasce, sakram entach 
w ogóle i szczegółowo. H istorja kościelna od Karola W. aż do re­
formacji.

Język polski 3 godz. tyg. W ypracowania i teorja poezji podług 
Cegielskiego. Historja literatury  polskiej od pierwszych jej począt­
ków aż do czasów St. Konarskiego podług W. Nehringa.

Język niemiecki 5 godz. Wypracowania; tłómaczenia ustne 
z ,,Ram otek“ Wilkońskiego i „Wzorów prozy11 Rymarkiewicza; hi­
storja literatury  od początku aż do Opitza, objaśniona licznemi przy­
kładami. Czytano i objaśniano Schillera: „W allensteins Tod,11 „Das 
Lied von der Glocke11 i „Spaziergang.11

Język francuzJei. Wypracowania, tłómaczenia ustne z polskiego 
na francuzki. Czytano i objaśniano ustępy wyborowe z klasyków. 
Gram atyka podług Noel et Chapsal, nauka o składni. Z literatury  
życiorysy znakomitych pisarzy ostatnich trzech wieków, czytano wy­
ją tk i z ich dzieł.

Język angielski, ćwiczenia piśmienne, tłómaczenia ustne, g ra­
m atyka podług książki Plate’a. Czytano i objaśniano „H alliburton’s 
Troubles by Mrs H arry  Word.11 Ważniejsze wiadomości z lite ra tu ­
ry  od Chancer’a do Alfreda Tennysona.

Rachunki. Powtarzanie 4 działań z ułam kam i zwyczajnymi 
i dziesiętnymi, reguła trzech, pięciu i t. d., reguła procentu, rabatu, 
zysku i straty , podziału i spółki. Wynoszenie liczb do drugiej i trze­
ciej potęgi, tudzież wyciąganie z nich drugiego pierwiastku.

Geometrja. O kątach, trójkątach, czworobokach i wielobokach, 
o kole i jego częściach. Obrachowanie powierzchni trójkątów , czwo­
roboków, wieloboków i koła,

Historja. Dzieje nowych czasów od odkrycia Ameryki aż do 
rewolucji francuzkiej, podług Waltera.
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Geografja. Ważniejsze wiadomości z geografii m atematycznej 
I fizycznej.

Fizyka. O ogólnych własnościach ciał, dźw ignia, w agi decy- 
malne. O ciążeniu, ruchu i wahadle. O ciałach ciekłych, prasa 
hydrauliczna, studnie artezyjskie. O ciałach lotnych, powietrze, 
dzwony nurków, machina zgęszczająca, barom etr i t. d. Magnetyzm. 
Elektryczność przez pocieranie. Galwanizm, galwano -plastyka. Te­
legrafy.

Rysunki. Rysowanie głów i krajobrazów podług wzorów.
Przedmioty i liczba godzin na nie poświęcane we wszystkich 
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Klasa I  . . . . .  . 2 3 5 6 3 i 2 2 _ 3 1 2

Klasa I I ...................... 2 4 4 6 3 — 2 — 2 3 1 2 i

Klasa I I I .................. 2 4 4 6 — — 3 — 2 3 2 2 2

K lasa I V ............................ 2 6 7 8 — — 3 — — — 1 —

Po za godzinami szkolnemi uczennice ćwiczą się w konwersa­
cji francuzkiej, niemieckiej i angielskiej, oraz w robotach ręcznych. 
Nadto biorą lekcje muzyki, śpiewu, tańca, a w niektórych zakładach 
i gim nastyki.

Statystyka zakładów naukowych niższych i średnich w Prusach wła­
ściwych, na Pomorzu, Szlązkupruskim i to W. ks. poznańskiem za r. 1875: 

Uwaga I .  Liczby podane w następujących tablicach są wzięte 
z kalendarza szkolnego, za 1875 rok opracowanego przez dr. M usha- 
cke’go t). Tylko liczby odnoszące się do szkół początkowych są. 
wzięte z uniwersyteckiego i szkolnego kalendarza za 1872 rok 2). 
Co do tych ostatnich to musimy nadmienić, żezamiarem naszym było

1)  M ushacke’s D eutscher S chul-kalender ffir 1875. Leipzig., 
3) D eutscher U n iw ersita ts-u n d  S ch u l-k a len d e r fu r 1872*
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podać liczby za rok 1875 i przy tern bardziej szczegółowe. Lecz te, 
jak  już na wstępie zaznaczyliśmy do tej pory nie zostały drukiem  
ogłoszone. W tym  celu udałem się był do d-ra Huppó, dyrektora 
biura statystycznego w Berlinie, k tó ry  mi dostarczenie odnośnej 
statystyki przyobiecać raczył. Lecz gdy z niewiadomych mi powo­
dów w czasie oznaczonym takowej nieotrzymałem — musiałem się 
ograniczyć na tern co miałem pod ręką.

Uwaga, I I .  Objaśnienie skróceń w tablicach: 
kr. królewski, ew. ewangelicki, kat. katolicki, wsp. wspólny (rozma­
itych wyznań), s. n. seminarjum nauczycielskie, pr. prywatny, 
n-lek nauczycielek, ż. żeński, szk. szkoła, gim. gimnazjum, progim- 
progimnazjum, msto przez miasto utrzym ywany, miej. miejski.

Uwaga I I I .  Zakłady w każdej regencji wymienione pod po­
ziomą linijką mają charakter gimnazjum, progimnazjum lub sem i­
narjum  dla rozmaitych jednak powodów nie są jeszcze za takie uzna­
ne przez ministerstwo.

Zakłady przy których znajduje się O — nie mają aprobaty 
rządowej.

I. Szkoły początkowe.

Prusy właściwe:

7 szkół ew,, 4 kat., 653 uczniów, 88 nauczycieli.

Pomorze:

8 szk. ew,, 348 uczniów, 33 nauczycieli.

W. ks. 'poznańskie:

2 szk. ew., 3 kat., 1 mięszana, 408 uczniów, 33 nauczycieli.

Szląsk pruski.

5 szk. ew., 6 kat., 733 uczniów, 60 nauczycieli.
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IS. Sem inarja n au czycielsk ie .
Prusy

1. Regencja królewiecka. 
B raniew o (B raunsb .) k r. k a t.  s. n. 
P ru . Iław a  (P r. E y lau) k r. ew. s. n. 
E riedrichshoff k r .  ew. s. n . . . .
K rólew iec k r . ew. s. n ...................
W aldau k r . ew. s. n ..........................
Braniewo (B raunsb .) due. k a t.  ż. s. 
Królewiec p ryw at, sem. d la  n a u ­

czycielek i ochm istrzyń  . . .
K łajpeda (Memel) in s t . d la  ocie­

m niałych  n-lek (p a trz  niżej). .
2. Regencja gombińska.

W ęgobork (A ugenb .) k r . ew. s. n.
K aralene k r . ew. s. n .................
Tylża (T ilsit) s. n . ż. (p a trz  niżej)

3. Regencja gdańska.
Kościerz (B eren t) k r . k a t. s. n . . 
M alborg (M arienburg ) k r, ew. s. n. 
M alborg (M arienburg) zakład  ocie­

m niałych  n -lek  (p a trz  niżej) .
4. Regencja kwidzyńska.

E ryd land  k r . ew. s. n ...................
G rudziądz k r. ew . s. n ....................
Lubawa (Łobau) k r . ew. s. n. . .
Tuchola k r . k a t. s. n .......................
Grudziądz p r . ew . s. n . d la  n-lek,

i o c h m i s t r z y ń . ...........................
K w idzyn (M arienw erder) s. n-lek 

ociem niałych (p a trz  niżej) . . 
T oruń  zak ład  d la n -lek  (pat. niżej)

Pom orze .

1. Regencja szczecińska. 
K am ień (C am m in) k r . ew. s. n . 
P la th e  k r . ew. s. przygotow aw cza
Politz  kr,; ew. s. n ............................
P y ritz  k r. ew. s. n ........................ ...
Kam ień (C am m in) k u rs  p rzy g o t.

do egzam . n - le k  (pat. niżej) 
Szczecin in st. p rzy g . n - le k  (p a trz  

n i ż e j ) ..........................................

9940
9550

9425
10000

10995
8831

9000
9230

8813
6800
3875

10000
2078

10770
8737

7 3 63 2 90
300 1600 5 3 85 3 120
200 240 6 3 62
110 452 8 3 60 2 48

6 3 79 3 157
3

7 3 81 3 85
3294

1
7 3 88 3 140

1400 6 3 60 2 75
194‘Id . 7 3 78 2 106

U 50 5 3 84 3 83
4200 7 3 84 3 90

50 200 3 1 21
3 1 28
8 2 40

1(300 7 2 48
4 1 20

2500 7 3 48
6 3 59
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.2 . Regencja koźlińska .

B utów  k r . ew . s . n ............................
K oźlin (Cóslin) k r. ew. s. n . m iejs

i w ie js k ie .........................................
D ram b u rg  k r . ew. s. n ....................
K ołobrzeg (Colberg) s. n. n-lek 

(p a trz  n i ż e j ) ................................
. 3 .  Regencja s tra lsu n d ska .

F ra n z b u rg  k r. ew. m iejs. i wiejs. 
G in g st k r . ew . pomocznice. . .

W. k s. poznańskie.
1 . Regencja poznańska .

K osckm in k r. ew. s. n ...................
P a rad y ż  k r. ew. s. n ........................
Poznań k r . k a t.  s. n .........................
Poznań  s. ochm istrzyń i n -lek  .

2 . Regencja bydgoska.

K cynia (E xin) k r. k a t. s. n. . . 
Bydgoszcz k r . ka t. zak ład  przyg. 
B ydgosz.przyg. d la  n -lek (p . niżej). 
B ydgosz.p ryw . s. n -lek  (p a t. niżej) j

S z lą z k  pruski.
1 . Regencja w rocław ska.

W rocław  k r . k a t. s. n. . . 
H obelschw erd t k r. k a t. s. n . 
M unsterberg  k r .  ew. s. n . . 
S te in au  k r . ew . s. n . . . . 
W rocław  zak ład  p rzy g . n a  n -lk i

(p a trz  n i ż e j ) ............................
W rocław  zakł. ociem . d la  n -lek  
B rzeg s. n . ż. (pa trz  niżej) . . ,

2 . Regencja Ugnicka.

B olesław iec(B uzslau) k r. ew. s. n 
L ieb en th a l k r. ew. s. n . . . . 
B eichenbach k r . ew . s. n. . .
S ag an  k r. ew. s. n .......................
Z gorzelec (G oerlitz) m iast. s. n .

(p a trz  niżej) . ! ..................
Zgorzelec (G oerlitz) s .n .ż .(p .n iże j) 
i i g n i c a  zak ład  p rzyg . dla n -lek  

(p a trz  n i ż e j ) ................................

11335

11500

6124
2100

7924
10000

9000

6492
7470

207
150

2885
285

70 1200
500d.

305 1015
2064 

500 1200

8215
8910
6678
6713

2580

4630
6950
8009
4950

3753

1800
622

50

480
1000
200

637d. 6
I 3500 7

76

62
25

67
78
60
50

3 43

100
73
75
81

3 72
3 71

71
46

56
50

4 181

105
120
115
55

290
191

150
100

100

101
130
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3. Regencja opolska.

Kluczborek (K reutzb.) k r . ew. s. n . 1550 6 4 82 3 90
Głogowek (Ober-Glogau) k r . k a t.

s. ........................................................ 6930 997 2618 7 4 105 3 134
Opole (O ppeln) k r . ka t. s. n . . 3 1 8
P e ik retsch am  k r . k a t.  s. n . . . 6960 400 1360 8 4 117 3 195
Pilchow ice kr. k a t.  s. n .................. 7 4 104 3 86
Olesno (R osenberg) k r . k a t.  s. n . 7300 250 4 2 33
Ziegenhals k r . k a t.  s. n ................. 7100 67 585 4 1 18
Ziilz k r . k a t.  zak ł. przyg. . . . 9

III. Szkoły  realne i w yższe miejskie.
Prusy.

1. Regencja, królewiecka.

Królewiec szk. re a l, m -sto  . . .
Królewiec szk. rea l.........................
W elaw a (W ehlau ) s. re . ew. m -sto. 
P ilaw a CPillau) szk. wyż. m iejska 
H eilsberg  s. wyż. k a t. d la  chłop. 
K rólew iec śre. zak . d la  clił. m-sto. 
Królewiec śred. drożna szkoła dla

chłopców...................... ....
Nidzborz (N eidenburg) Szk. m iej. 

wraz ze szk. d la  dziew cząt przy- 
gotowa. i e lem en ............................

R astenburg  s. m iej. d la  chłopców 
(p a trz  niżej:,,w yższe szkoły żeń- 
sk ie“ ) .......................................... ; ;

O rneta (W orm dit) wyż. s. m iej.
2. Regencja gombińska.

W y stru ć (In s te rb u rg ) s. rea . i  g im  
(pa trz  n i ż e j ) .................................

Tylża (T ils it)  s. re a l, m -sto . . .
Gom bin szk. wyż. m ie j....................
W ęgobork (A ngerb) s. rea . m -sto .
Gołdap szk. d la  chłopców . . .

3 . Regencja gdańska.

G dańsk s. re a . św. P io tra  i Paw ła 
m -sto ..................................................

Gdańsk ew .s. rea . św. J a n a ,  m -sto.
Elbl%g szk. re a l, m -s to ...................

13800

10600

6000

4993

4000

B100

32473
14000

15 9 373
3000 1600 2! 13 500 2 86
1209 1450 8 6 236 1 24

812 1065 8 5 110 1 22

544 481 10 8 433

300 450 9 7 334

600 1127 24 5m 150 2 133
3 e le . 188 «h 

99 (Iz.
3 i e ń . 120dz

5 120

1800 2500 14 8 304 3 87
400 750 11 5 184 2 84
670 180 4
550 240 5 5 180

350 1000 19 10 418 l 45
19 11 422 1 42
20 11 450 3 113
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Jen k au  p. G dańsk iem  szk. p ro ­
w incjonalna barona K onrada . 13740 4500 6 5 135

G dańsk akadem ja handlow a. . . 6500 1870 10 3 158
S taro g ró d  p ru sk i szk. d la chłop.
T regenkof szk. śred . k o m unał. . 3370 500 780 7 0 210

4. Regencja kwidzyńska.
T oruń s. re a l, i gim . (p a trz  niżej)
Chełm no (Culm) szk. wyż. m iej. 5206 500d 800d 5 5 27
Kwidzyń (M arienw erder) s. F ry ­

d eryka  m -sto ................................... 1080 1627 10 5 154 3 137
P reu ss isch -F rid lan d  s. wyż. m iej. 250 30 6 4 127Lobau p ry w at, g im n a ...................... 4400 8 4 122 1 28
R iesenburg  szk. tkaczów  . . . . 410 220 6 5 93

Pomorze.

1. Regencja szczecińska.

Szczecin szk. ew . real, m -sto , , . 23433 2100 5100 27 14 645 5 183
Szczecin s. re a l, d la  nauczycieli . 17 9 231 3 53
W ieluń pom orski (W ollin) szkoła

wyższa m i e j s k a ............................ 7660 400 700 9 5 118 2 30
N akło (A nclam ) s. wyż. m iej. ew. 4723 7 4 100 1 53
Gollnow s. wyż. d la  chłopców  ew. 270 150 7 4 100 2 70
S tarogród  (S ta rg a rd ) na  Pom . sz.

wyż. m ie j......................................... 6600 600 1900 12 6 170 3 140
2. Regencja koźlińska.

K ołobrzeg (C olberg) szk. realna
i  g im n . (p a trz  n iż e j ) ...................

L au en b u rg  szk. wyż. m ie j. ew. . 7830 900 1080 8 5 167 2 68
Riigenw alde szk. m iej. ew. śred.

szk. m§z. i ż e ń s k a ....................... 1006 302 19 5 64
3. Regencja straisundzka.

G rejfsw ald szkoła re a l, i g im naz.
(p a trz  niżej) ................................

S tra lzu n d  szk. rea l, m -sto  . . . 1488 871 18 12 420
W olgoszcz (W olgost) s. wyż. m iej.

W i lh e lm a ....................................... 6192 9 5 127 2 84
T ribsas szk. m ie j.............................. 338 218 13 i4(3zeó.

17S
173 (1.

2 
2 bied.

192
97

W. ks. poznańskie.

1. Regencja poznańska.

Wschowa (F ra u s t.)  k r . s. rea. ew. 12 6 177 1 19
Poznań szk. re a l, m sto ................... 32594 2200d 1600d 27 12 475 3 136
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Rawicz k r. szk. re a l ........................ 15000 2356 1801 20 8 312 2 78Poznań szk. śred . m -sto  . . . . 2400 700 26 J 9 370
2. Regencja bydgoska. 8̂ że. 3SS

Bydgoszcz szk. real. m sto. . . . 22795 3050 3120 24 13 556 3 170Bydgoszcz szk. m ie j.......................... 1705 410 9 8 425

Szlązk pruski.
1. Regencja wrocławska.

W rocław szk. real. wsp. m -sto  . 330Ó0 1311d 302 ld 28 14 624
W rocław  szk. real, ew ..................... 28650 1600 30 13 520 3 180
Reichenbach s. re i. k r . W ilhelm a 13000 510 1780 14 8 266
G uhrau szk. wyż. m iej. ew. . . 8 5 98
S trieg au  szk. wyż. m ie j.................. 6000 300 600 10 5 125 2 70
W rocław  szk, wyż. h an d l. . . . 11 212
W rocław szk. wyż. m ie j. ew. . . 18300 330 310 18 12 660
W rocław  szk. wyż. m iej. I ł  . '  . . 15155 580d 230d 14 U 514
W rocław  szk. wyż. m iej. k a t.  . 15 11 139 2
Brzeg szk. m ie j................................. 18970 346 9 7 353
F re ib u rg  szk. wyż. m ie j................. 5180 116 251 9 4 63 1 29
N eum arkt szk. m iej. ew ................. 385 13 7 304 5 el. 381

2. Regencja lignicka.

Zgorzelec (G orlitz) szk. re a l.  ew. 21 12 366
Z ielonagóra  (G riin b erg )s .rea . ew. 910 2760 18 8 273 3 90
X andeshul szk. re a l, m -sto  . . . 9500 9 6 203
Sprotaw a (S p ro ttau ) s. re a . m -sto 9500 784 1070 13 8 232
LOwenberg szk. wyż. m iej. . . . 5480 224 665 11 5 63 1 17
L ignica  śred . szk ............................... 369d 825d 12 10 440 3
Neusalz p en sjo n a t............................ 3 44

3. Regencja opolska.

Niża (Neisse) szk. real. k a t. m -sto 4248 6247 16 6 374
0 . T arnow iec szk. real, m -sto  . . 11000 270 700 14 6 200 2 70

IV. G im nazja  i p rog im naz ja .
P rusy .

1. Regencja królewiecka.
B a rten s te in  g im n . k ró l. ew. 
B raniew o (B rau n sb .) gim . k r. 
H ohenstein  g im n . k r . ew. . 
Królewiec koleg. F ry d e r . k r . 
K rólew iec g im n . ew. m sto. 
K rólew iec gim n. ew. m sto. 
K rólew iec k r. W ilhelm a . .

11577 450 1400 12 7 276
k a t. 15100 13000 16 10 352 1 26
. . 13700 1033d 1532d 13 8 280
ew. 21880 3600d 23 12 548 3 143
, . 19 9 396 2 .92
. . 14258 * 22 8 363 2 89
• . 12 5 97
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Kłajpeda (Memel) gim . ew. m-sto 12130 742 2400 12 7 263 1 42
R aśtenburg gim n. kr. ew. . . . 16260 2900 1800 16 10 406 1 27
KOssel gim n. k r. k a t...................... 12860 900 4500 13 8 207

2. Regencja gombińska.
Gombin gim n. Fryderyka kr. ew. 12927 7609 12 7 282 1 49
W ystruć (Insterburg) gim n. kr. 58 g. 

(7 r.
317ew. z oddziałem rea l.................. 25200 2845 3920 25 226 3 119

E łk (Lyck) gimn. kr. ew. . . . 19000 2500 5000 11 9 280
Tylża gim n. kr. ew........................ 19705 3710 4518 18 12 435 3 68

3. Regencja gdańska.
Gdańsk gim n. ew. m-sto . . . . 19000 8C00 21 11 460 1 30
Elbląg gim. k. ew........................... 15454 4000 14 7 332
Malborg (M arienburg) gim n. ew. 16500 3000 3500 16 7 263 2 76
Neustadt gimn. kr. k a t .................. 10936 1100 3200 13 8 219
Pelplin prog. Col. M arianum . . 1532 2347 12 8 248

4. Regencja kwidzyńska. »

Chojnice (Conitz) gimn- k r. ka t. 24877 3600 8400 20 13 480 1 33
Chełmno (Culm) gimn. k r. kat. . 2079 2704 19 13 436 1 20
Wałcz (Deutschkrone) gi. k r. kat. 16628 14 8 339 1 25
Grudziądz gim n, ew........................
K widzy ń (M arienwerder) g i . kr. e w.

16 9 279 2 78
12400 1862 10024 13 7 289 2 66

Brodnica (Strassburg) gimnaz.
k ró le w s k ie .................................. 15600 250 450 12 7 196

Toruń gim n. kr. ew. z oddziałem 
real, m - s t o .................................. 22350 3800 11600 22 (9 g . 

(4 r.
328
122

2 76

Neumark progim n. wspólne . . 9470 11 8 222
Pomorze.

1 . Regencja szczecińska.
Nakło (Anclam) gim n. ew. m-sto- 12280 15 8 304 1 25
Tymin (Demmin) gimn. ew. m-sto 12600 777 150) 11 6 216 2 44
Greiffenberg g im .F ryder. W ilhel. 13 7 220 1 20
Pyritz gim n. ew. m -s to ................. 12500 750 1250 15 7 224 2 85
Starogród gimn. k r ........................ 25500 10000 21 11 497 3
Szczecin gim. zakonu Maryjskiego 
Szczecin g im n /m -sto .....................

20830 3000 30000 25 12 499 4 157
21 12 391 3 129

Treptow gimn. ew. m-sto . . . 14786 1250d 1200d 15 8 289 3 60
Gartz progim. ew. m-sto . . . . 6800 240 170 9 5 136 1 23
Kamień (Cammin) s. katedralna 110 300 8

2. Regencja koi lińska.
Koźlin gim n. kr. m-sto . . . . 12421 1400 8000 11 7 325
Kołobrzeg (Colberg) gimnaz. ew.

19 S7g. 
(4 r .

237 98m-sto z oddziałem real. . . • 3500
I

110 2
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D ram burg g im n. ew. m -sto  . . .
N. Szczecin (N eu ste ttin ) g im n . 

ks. Jadw ig i ew ...............................
S łup (S to lp), g im naz. ew. m -sto  

z oddziałem  r e a l .............................

B iałogród (B elgard) p rog im . ew. 
m sto....................................................

Schlawe p ro g im n . ew. m -sto  . .
3. Regencja stralsundska.

Grajfsw ald g im n. ew. m -sto  z od­
działem  re a l ................................

Pu tbus pedago g im n . k r . ew. . 
S tra lsu n d  g im n . ew. m -sto . .

W. ks. poznańskie.

11440

17408

21116

7845

21000

25158
16250

1.
K rotoszyn g im n . k r . W ilhelm a 
Leszno (L issa) g im n . k r . ew . . 
M iędzyrzec g im n . k r . ew. . .
Ostrowo g im . k r. ew ...................
Poznań g im n . M arji M. k r. k a t. . 
Poznań gim . k r . F ry d e ry k a  W ilh . 
Srem  g im n . k r . w spólne . . . .  
Rogoźno g im n . k r . w spólne. . . 
K em pno prog im . k r .  w spół, m -sto 
Skw ierzyna s. wyż. d la  chło. m -sto

2. Regencja bydgoska.

Bydgoszcz g im n . k r. ew .................
Gniezno gim . k r . w spólne . . . 
Inowrocław  g im n. k r . w spólne .
P iła  g im n . k r .  w spólne..................
O. W ągrow iec g im n . k r .................
Nakło p ro g im n . w spólne m sto  . 
Trzemeszno p rog im n azju m  k r . . 
Ostrowo pod W ieluniem  s. p rzyg . 

dla gim n. i szkół rea ln y ch  . .

S zląsk  pruzki.
1. Regencja wrocławska.

W rocław  g im n. ew. m -sto . . . 
W rocław g im n. ew. m -sto . . . 
W rocław g im n . k r .  F ry d e ry k a  . 
"Wrocław g im n . k r . M ateusza kat.

Ucz­
niów

14870
15750
11238
25145
31930
34196
15704
13740

5500

24520
15260

9120
11480

9308

N au­
czycie­

li

K las

Ó J S
W g
N H 
U  U

m Oj
rfS ^

3000

15000
35010

9415
21000

4500

400 1100
400

900

2526
1600

920
3500

2675
6700

1570
8000

2000

8000

1900

3100
2094
1630

250
590
205

6000

4873

7

11

4000 27

2500

1100

710
300 280

4900
1983
1640

1050
496
239

10943

10 
5 r.

7
9

12
7
8 
7 
6
5
6

270

385
487

73

235
118

357
129
172
270

250
360
171
333
692
580
262
196
153

£6

420
220
269
•268
164
228
147

250

21 12 
32 15 
1 5 1 7
2 2 1 15

384
622
276
627

£ bo

£ B
PS
o 03

29

39

67

68 
63

112

1 26
1 11
1 23
1 32
4 188

1 29
1 26

207
20

220
177
60
43
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Wrocław gimn. Jana m-sto . . .
Brzeg gimn. kr. ew.......................
Kladsko (Glatz) gimn. kr. ew.
Oleśnica (Oels) gimn. kr. Karola

II ew........................................
Oława (Ohlau) gimn. wsp. m-sto 
Świdnica (Schweidnitz) gimnaz.

ew. m - s t o ........................
O..Strzelno (Streblen) gimn.m-sto 
Waldenburg gimn. ew. m-sto . .
O. Wolilau gimn. współ, m-sto .

2 . Regencja ligniclca.

Bolesławiec (Bunzłau) gi.ws. m-sto

Głogowa (Gross-Glogau) gi. kr. ew. 
Głogowa (Gross-Glogau) gi. kr. kat. 
Zgorzelec (Gorlitz) gimn. ew.
Hirsełiberg gimn. kr. ew. . .
Jawor (Jauer) gim, kr. ew.
Lubań (Lauban) gimn. ew. m-sto 
Lignica (Liegnitz) gim. ew. m-sto 
Ligmca (Liegnitz) kr. wojsk. akad.
Zegan (Sagan) gim. kr. kat. . . 
Bolesławiec (Bunzlau) szk. kr. dla 

sierot progim. ew.......................

Lubień (Liiben) szk. wyż. dla chł. 3482 
rłisky zakł. pedagogiczny. . .

3. Regencja opolska.

Bytom (Beutlien) gim. kat. m-sto 
Gliwice gimn. kat. m-sto . . . .  
Katowice gimn. m-sto . . . . ' .  
Kluczborek (Kreuzburg) gimn. 
Hlubczyce (Leobschutz) gi. kr. kat
Niża gimn. kr. kat.........................
Neustad Szl. gór. gim. kat. m-sto
Opole gimn. kr. ka t......................
Patschkau gimn. kr. kat. . ! ! ! 
Płeszewo szk. książęca ew.
Racibórz gimn. kr. . . . . . [
W . Strzelce (Gr. Strehlitz') gi.'kr.
Huta królewska zakład wyż. dla 

nauczycieli współ..................

17150

15350 4508

12580
12490

16500
8300

12700
7470

13800

15480
13160
16550
10850

11427

40500

28090

18500

16540
17900
11998

13230
9000

21390
11740

9863

2021
550

9272

5916
1000

12500
330
800
230

450d

4240
5368
6000

1600
1800
940

940d

2726d
9635

20000

3000 
700 I 1750 

2035 | 6829 
20000 

3104 j 5046

8000

798

1389
6098
305

7901

1536
4233

688
350

1100
565

50

209

1192
3821
320

7638
15567
1532
8975
1130
4000
3400d

383

250 11

1
9 354
8 351

10 415

8 383
7 254

9 339
4 145
7 255
4 110

I6 194
(2 r. 17

8 339
7 279
8 289
6 166
7 282
6 174
9 390
6 110
7 185

I4 145
(2jr. 30

3 58
5 66

11 427
10 311
7 274

14 477
10 354
7 228
9 315
6 245
7 190

14 660
7 195

5 176

3 196

65

37
45

32

63

60

66

112

49

31

65
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V. Szkoły przemysłowe.

Prusy.

k r

Gdańsk szk. przem . p ro w in . . .
K rólew iec szk. przem . p row in . .

Pom orze .

Szczecin szkoła przem . p ro w in . .
S tra lzund  szkoła przem . p row in .

W. ks.  poznańskie .

n iem a żadnej

S z lą z k  p rusk i .

B rzeg szk. przem . k r .  . . .
G liwice szk. p rzem . k r . . .
Zgorzelec (Gorlitz) sz. przem .
L ign ica  szk. przem . k r .  . .
Św idnica szk. przem . prow in,
Brzeg szk. przem . żeńska. .

VI. Zakłady naukowe żeńskie
Prusy.

1 , Regencja królewiecka.

B arten ste in  szk. wyż. m ie j. . .
B raniew o (B rau n sb erg ) szk . wyż.

k a t. p r ................................................
K rólew iec szk. wyż. ew. m -sto  .
K łajpeda (M em el) szk. wyż. p r .  .
N idzborz (N eidenbti.) s. ew .m -st(
B asteń b u rg  szk. wyż. m -sto  . .
Bossel szk. wyż. k a t. p r ...................
W elaw a (W ehlau) s. w y. ew. m -st(

2 . Regencja gombińska.

■Wggobork (A n g e rb u rg ) s. wyż. .
Gom bin szk. wyż. m -sto  . . . .
W ystruć  (In s te rb u rg ) szk. wyższ

i  śred . m - s t o ................................
Tylża (T ils it)  szkoła wyższa ew

i sem in. n . ż. m sto .......................
Tylża (T ils it)  szk. wyż. ew . p r . .

4200 7 2 120

i
6 3 75

5000 G 3 120
200 900 7 2 42 1

11415 1000 800 12 0 260
12000 1100 15 7 370

800 13 2 43 2
1 10 2 75 1

3310 500 5 ę
1 13 80

41

71

496 100 3 2 5 151

6200 3100 1240 5 7 5 230
6 10 8 140

3 120
632 337 6 4 6 201 3m§.

1550 680 240 2 2 4 105

4 2 4 170
1055 650 4 4 6 253

a
4500 1150 1030 9 7 ' 7 330 4 ś r .

7300 820 600 G 5 8 397 sem.
1255 9 6 146]

114

145
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3 . Regencja gdańska. 
Berent s. wyż. kat. p r. z pensjon. 
Gdańsk szk. wyż. m -sto . . . .
E lbląg szk. wyż. m - s to .................
Malborg szk. wyż. m-sto . . . .  
Starogród pruski (patrz niżej j .  .

4 . Regencja, kwidzyńska.

Grudziąd szk. wyż. m-sto. . . . 
Kwidzyn szk. wyż. i śred. m -sto. 
Toruń szk. wyż. m -s to .................

Pom orze.
1. Regencja szczecińska.

Nakło (Anklam ) szk. wyż. m-sto 
Kamień (Cammin) szk. wyż. ew

pr. z pensjonatem .................
Tymin (Demmin) g. wyż. m -sto ! 
Golino w szk. wyż. m-sto . . . .  
Greiffenberg s. wyż. pr. z pensjon 
Naugard szk. wyż. m-sto . . . .  
P yritz  szk. wyż. ew. m-sto . . . 
Starogród (Stargard) s. wy. m-sto 
Szczecin szk. wyż. ew. m-sto . 
Szczecin szk. wyż. m-sto . . . .  
Szczecin szk. żeń. Elżbiety . . . 
Szczecin szk. wyż. d -ra  Geseniusa 
Treptow szk. wyż. m -sto . . . .  
W ieluń (Wollin) szk, wyż. m-sto

W. ks. poznańskie.
1. Regencja poznańska. 

Wschowa szk. wyż. pr. . . 
Krotoszyn szk. wyż. m-sto 
Leszno szk. wyż pr. . . .
Poznań szk. wyż. k r. i seminar. 
Poznań szk. wyż. pr. . .
Poznań szk. wyż. p r. . . .
Bawiez szk. wyż. pr. . . .
Srem szk. wyż. pr. . . .

E ta t 
w ta la ­
rach

2 . Regencja bydgoska.

Bydgoszcz szk, wyż. m-sto 
Bydgoszcz szk. wyż. p r. . 
Gniezno szk. wyż. ew. p r. 
Nakło szk. wyż. m-sto . . . 
P iła szk, wyż. m-sto . . .

6800
9670

8366
5560

10600

3490

11937

3000

13400

1720
2400
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440 550 12 4 '  7 302 sem. 39
950 1100 S 5 : 9 422

1200 475 6 3 8
I

312

9 6 8 330
730 1460 8 4 11 400 sem. 20

2000 2410 14 13 8 266 sem. 19
7 śr. 350
7 el. 360

1200 300 7 2 5 183

5 6 4 80
3 2 5 75
4 3 5 95

4 100

4 3 6 180
1400d 250d 6 4 7 240

11 5 10 417
8 2 7 300

9 260
4 5 5 180

176 5 2 6
6 3 5 83

500 160 6 3 5 116
7 5 4 136

13 7 7 220 5 se. 91
9 9 7 198

300 5 5 4 55

1234 1207 8 3 7 340
6 5 5 170 2 se. 17
7 6 4 96

200 100 4 1 5 73
480 4 2 3 76 1.
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2, Regencja koźlińska.
Kołobrzeg szk. wyż. ew. m-sto . 1000 900 8 4 7 230 sem.
Słup szk. wyż. ew. m- s t o . . . . 5894 6 4 8 246
Słup szk. wyż. p r. . . . . . . 6 7 4 116

3. Regencja stralsundslca.
Barth szk. wyż. ew. p r .................. 1 9 3 120
Greifswald szk. wyż. m-sto . . . 300 6 7 6 248
Greifswald szk. wyż. p r ................. 7 5 5 140
Stralsund s. wyż. p r. z pensjonat. 12 7 6 230
Stralsund s. wyż. pr. z pensjonat. 7 6 6

Sziązk pruski.
1. Regencja wrocławska.

Wrocław szk. wyż. m-sto . . . . 13450 216 9d 11 9 9 542
Wrocław szk. wyż. prot. pr. . . 14 8 8 420 2 se.
Wrocław szk. wyż. m-sto. . . . 13090 12 9 9 500
Wrocław szk. wyż. p r .................... 300 10 200
Brzeg s. wyż. ew. pr. z pensjonat. 8 4 5 140
Brzeg szk. wyż. ew. m -sto . . . 5 3 7 373
Guhrau szk. wyż. ew. m-sto . . 3 2 2 33
Świdnica szk. wyż. ew. m-sto . . 2400 380 5 151
Striegau szk. wyż. ew. p r. . . . 4( 00 5 4 3 58

2. Regencja lignicka.
Bolesławiec (Bunzlau) szkoła ew.

wyż. m - s to .................................. 2606 420 4 3 5 123
Zgorzelec (Gorlitz) szk. ew. wyż.

m - s t o .......................................... 660 500 14 330 sem.
Zgorzelec (Gorlitz) s. wy. ew. pr. 1500 900 7 4 7 159
Zielona góra (Grunberg) szk. wyż.

pr. z p en sjo n a tem ..................... 225 6 147
Zielona góra.(G runb .) s. wyż. pr. 5 80
Hirschberg szk. wyż. ew. m-sto . 334 521 7 2 5 152
Lubań (Lauban) szk wyż., m-sto 5 3 4 85
lig n ica  szk. wyż. m-sto i semin. 4750 590 800 7 2 7 245

3. Regencja opolska.
Gnadenfeld inst. wych. dla dziew. 3 50
Katowice szk. wyż. m-sto. . . . 5000 5 2 6
Puczyna (Pless) szk. wyż. . . . 3
Baciborz szk. wyż. ew. p r. . . . 400 5 5 4 160

£ bo
is S  

:g  »
g  CS

p  44

60

50

30

VII. Z ak łady naukowe dla głuchoniem ych.
Prusy.

Węgobork (Angerburg) zakł. głu.j 
ew. prowinc.................... . . . . | 9490 360 108
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Braniewo (Braunsberg) s. gł. kat. 4: 30
Królewiec inst. g łuch. kr. . . . 4: 1 8 55
Malborg zakł. głuch. prowinc. . 12312 8 1 6 105
Schlochau zakł. głuch. śr. . . . 3000 2 1 2 30

P o m o r z e .

Koźlin zakł. głuch. pryw at. . . 4000 5 5 84
Szczecin szk. głuch.kr. i prowinc. 1200 5 72
S tralsund zakł. głuch. śred. . . 8200 5 1 6 31

W. ks .  p o z n a ń s k ie . ]
Poznań zakł. głuch. prowinc. . . 10000 1000 7 1 6 75 |
P iła zakł. głuch. ew. prowinc. . 16080 6 1 6 65

S z l ą z k  p ru sk i .

W rocław zakł. głuch. pr. . . . 9 7 119
Ligńica zakł. głuch. p r .................. 6540 4 1 6 56
Racibórz zakł. głuch. p r ............... 9 1 i 6 108

VIII. Z a k ła d y  n a u k o w e  d la  o c ie m n ia ły c h .

P r u sy -

Królewiec zakł. ociem. prow. . .
P o m o r z e .

Szczecin I zakł. ociem. ew. rnęzki 
Szczecin II  zakł ociemn. ew. żeńs.

W. k s .  p o z n a ń s k ie .

Bydgoszcz zakł. ociemn. prowin.
S z l ą z k  p ru s k i .

Wrocław zakł. ociem. prowin. .

11000 6 1 56

4 26
15

3 2 2 80

i  9 3 •

BIBLIOTEKI, MUZEA, CZYTELNIE, GABINETY I ARCHIWA.

W przeszłym tomie rocznika za rok 1874 podaliśmy wykaz 
statystyczny tych zakładów, nie będziemy pow tarzać go tu ta j, nato­
m iast podajemy wiadomości o tyle pożądanem Muzeum przemysło- 
wo-rolniczem w Warszawie i innych tej kategorji zakładach.
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Muzeu m przemysłowo-rolnicze w Warszawie.

Ustawa „Warszawskiego m uzeum  przemysłowego i rolnicze­
go," uzupełniona i poprawiona według wskazówek kom itetu do 
spraw Królestwa polskiego, zatwierdzona dnia 1 lipca 1875 roku 
i promulgowana w numerze 59 „Zbioru ustaw  i rozporządzeń rzą~ 
dowych,“ brzmi jak  następuje:

I. Cel i środki muzeum. § 1 . W arszawskie muzeum przem y­
słowe i rolnicze m a na celu dawać przemysłowcom i gospodarzom 
wiejskim możność naocznego badania przedmiotów, mających zwią­
zek z rodzajem ich zajęć, tudzież zapoznawania się z ulepszonemi 
narzędziami i sposobami produkcji. § 2 . Stosownie do celu muze­
um, w skład jego w chodzą: a) Kolekcje mineralogiczne, botaniczne 
i zoologiczne w zastosowaniu do przemysłu i gospodarstwa wiej- 
skiego. b) Zbiór machin, przyrządów i narzędzi, oraz planów i ry ­
sunków, przedmiotów stosujących się w przem yśle i gospodarstwie 
wiejskie m. e) Kolekcje produktów  gospodarstwa wiejskiego, oraz 
wyrobów fabrycznych i rzemieślniczych. § 3. Oprócz powyższych 
kolekcyj, znajdują się przy muzeum dla sprawdzania i badania 
w zakresie agronom ji i techniki przemysłowej: a) Bibljoteka złożona 
z dzieł specjalnych, traktujących o gospodarstwie wiejskiem, tech- 
nologji i t. p. b) Pracownia doświadczalna dla dochodzenia za pomo­
cą rozbioru składu chemicznego rozmaitych materjałów i produktów. 
§ 4. Środki muzeum powstają: a) z jednorazowych i corocznych 
składek członków muzeum; b) z opłaty za zwiedzanie muzeum 
i urządzanych przy niem wystaw czasowych; c) z ofiar dobrowolnych 
na urządzenie i utrzym anie muzeum; d) z opłaty za robienie analiz 
chemicznych w laboratorjum  doświadczalnem, znajdującem się przy 
muzeum, tudzież za czasowe umieszczanie w muzeum okazów7 wy­
nalazków tak  miejscowych jak  zagranicznych. § 5. Muzeum, zo­
staje w zawiadywaniu m inisterjum  skarbu, w wydziale departam en­
tu  handlu i przemysłu.

I I .  Utworzenie muzeum i jego zarząd. § 6. Za członków muze_ 
um uznają się osoby, które ofiarowały na jego urządzenie i u trzym a­
nie kwotę jednorazową najmniej 500 rub. gotowizną lub kolekcja­
mi, albo też zobowiązały się wnosić corocznie najmniej po 25 ru b li  
Uwaga 1. P ierw otnym i założycielami muzeum są: Jan  Tadeusz 
Lubomirski, Józef hrabia Zamojski, kupiec pierwszej gildy Jakób
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Natanson, oraz dom handlowy Hille i Dietrich. Uwaga 2. Pierwo - 
tn i założyciele wzywają inne osoby, pragnące przynieść odpowiednią 
ofiarę na rzecz muzeum, aby przystępowały do liczby jego założy­
cieli, i listę takich założycieli, z wymienieniem złożonych przez nich 
ofiar, wnoszą do m inisterjum  skarbu, które porozumiawszy się z ge- 
nerał-gubernatorem  warszawskim tę  listę zatwierdza. W  takiż 
sam sposób zatwierdzają się wszystkie inne osoby, które po otwarciu 
muzeum zapragną wejść do liczby jego członków. § 7. Po zatw ier­
dzeniu listy założycieli na  drodze wskazanej w uwadze 2-ej do § 6, 
osoby te wybierają z pomiędzy siebie kom itet dla urządzenia i za­
wiadywania muzeum. § 8. Komitet składa się z 12-tu członków 
wybierających się większością głosów na czas nieoznaczony. § 9. 
Komitet ze swego grona wybiera na  dwa la ta  prezesa i dwóch wice­
prezesów. § 10. W razie ubycia kogobądź z pomiędzy członków 
komitetu, komitet na jego miejsce wybiera innego z ogólnej liczby 
założycieli i członków muzeum. §11. Komitet muzeum zgromadza 
się w miarę potrzeby, wszakże najmniej raz jeden we trzy miesiące. 
§ 12. Uchwały komitetu zapadają prostą większością głosów i zapi­
sują się do protokółów posiedzeń. W razie równości głosów, głos pre­
zesa daje przewagę. Uwaga. Całe postępowanie piśm ienne komite­
tu muzeum prowadzi się w języku rosyjskim, i w tym  też języku 
układają się sprawozdania z czynności muzeum- § 13. Dla nadania 
uchwałom kom itetu mocy prawnej, potrzeba obecności najmniej 
siedmiu członków, licząc w to i prezesa. §14. Do obowiązków ko­
m itetu należą: a) W yszukiwanie środków i sposobów urządzenia 
i rozwoju działalności muzeum, b) Rozkład zatrudnień muzealnych 
pomiędzy członków komitetu, c) Mianowanie dyrektora mającego 
bezpośrednio zawiadywać muzeum, jego pomocnika, kasjera i innych 
obsługujących muzeum, d) Układanie in-strukcyj dla dyrektora, 
jego pomocnika i innych osób znajdujących się przy muzeum, tu ­
dzież stanowienie prawideł określających korzystanie z jego zbio­
rów. e) Układanie katalogów i innych wydawnictw objaśniających 
przedmioty umieszczone w muzeum. / )  Rewizja rachunków, kasy 
i inwentarzów muzeum, g) Zatwierdzanie corocznego budżetu wy­
datków na utrzymanie muzeum, h) Roztrząsanie sprawozdań o sta­
nie i czynnościach muzeum, oraz składanie ich gdzie należy (§ 24). 
i) Komunikowanie się z instytucjam i, stowarzyszeniami i osobami, 
których współudział może się okazać niezbędnym lub pożytecznym



a  Ś W  T A T A 101

dla m uzeum , j )  Zapraszanie i w ciągan ie  n a  lis tę  członków m uze­
um osób, k tóre okazały  chęć złożenia na  rzecz m uzeum  ofiary w sk a ­
zanej w § 6. k) W ybór now ych członków kom itetu na  m iejsce u b y  
łych, a to z ogólnego składu członków m uzeum  (§ 10). § 15. P re ­
zes kom ite tu  m a ogólny nadzór nad  m uzeum  i czuwa nad ściśłem  
w ykonyw aniem  instrukcy j danych przez kom itet; do niego należy 
wzywanie członków kom itetu  na posiedzenia; na  niego się zdaje  do­
pilnowanie, aby się postanow ienia kom itetu  spełniały ; do niego też 
należy kom unikow anie się w im ieniu  kom itetu  z rozm aitem i w ła­
dzami i osobami, tudzież zaw ieranie ak tów  zgodnie z uchw ałam i 
kom itetu (§§ 14 i 25). § 16. Bliższy nadzór nad m uzeum  w kłada się
na dyrek tora  i jego pomocnika, k tó rzy  się w ybierają przez kom itet 
z pośrodka osób posiadających niezbędne ku  tem u specjalne w iado­
mości naukowe. § 17. N a dy rek to ra  w kłada się: a) Bezpośredni 
nadzór nad porządkiem  w muzeum, tudzież odpowiedzialność za ca­
łość kolekcyj. b) Składanie kom itetow i wniosków  tyczących się z a ­
pobieżenia potrzebom m uzeum , gdyż to przekraczałoby granice jego 
władzy otrzym anej od kom itetu , c) U kładan ie  auszlagów  coroczne­
go b u d ż e t u  w ydatków  m uzeum , tudzież spraw ozdań z jego d z ia ła l­
ności.  ̂ 1S. W razie cboroby lub nicoboonoóci d jro ltlo iu , jogu u tu - 

wiązki pełni pomocnik.
III. U&yckuwumic » inazKu.uL i juyu UstalalnuSti. § 1 9 . M u z e u m  

przemysłowe i rolnicze otw iera się d la  publiczności w dni i godziny 
przez kom itet oznaczone. Za zw iedzanie m uzeum  pobiera się opła­
ta um iarkow ana, której -wysokość oznacza kom itet. Uwaga. Za 
w yjątkowem  upow ażnieniem  dy rek to ra  pozw ala się też w czasie nie 
wyznaczonym na zw iedzanie m uzeum , szczegółowo oglądać m achi­
ny, kopiować rysunki, czytać książk i w bibljotece podręcznej, t u ­
dzież korzystać za oznaczoną przez ko m ite t op ła tą  z laboratorjum  
znajdującego się przy  muzeum. § 20. D la zapoznaw ania z ulepszo- 
nemi sposobami i środkam i produkcji, m uzeum  może w swym  lokalu 
urządzać czasowe w ystaw y najnow szych m achin i narzędzi, tudzież 
wzorowych produktów  i w yrobów  ta k  miejscowych ja k  z a g ra n i­
cznych z pew nych odrębnych  gałęzi przem ysłu  lub  gospodarstw a 
wiejskiego. § 21. W celu upow szechnienia wiadomości technicznych 
z zakresu gospodarstwa w iejskiego i przem ysłu , u rządzają się w m u­
zeum, za osobnem w każdym  vrypadku zezwoleniem w ładzy w łaści­
wej w drodze praw em  ustanow ionej, odczyty publiczne, m ające zwią-
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zek z naturą działalności i celami muzeum, przyczem wkłada się na 
kom itet obowiązek i odpowiedzialność kierowania się wszelkiemi 
wydanemi i wydać się w przyszłości mogącemi przepisami, co do 
sposobu upoważniania podobnych odczytów. § 22. W laboratoryum 
muzeum, za wynagrodzeniem przez komitet oznaczonem, mogą się 
odbywać rozbiory chemiczne gleby, sztucznych nawozów i innych 
rzeczy, mających zastosowanie w gospodarstwie wiejskiem lub prze­
myśle. § 23. Muzeum ogłasza katalogi swoich kolekcyj, szczegó­
łowe opisy ulepszonych machin i sposobów produkcji, oraz inne w y­
dawnictwa, mogące służyć do upowszechnienia pożytecznych wiado­
mości z dziedziny przemysłu i gospodarstwa wiejskiego. § 24. Ro­
czne sprawozdania z czynności muzeum składają się w departamen­
cie handlu i przemysłu, rozsyłają się w szystkim  członkom muzeum, 
oraz drukują się w Dzienniku warszawskim i innych gazetach według 
woli komitetu.

IV . Prawa i przywileje muzeum. §25. Muzeum, na zasadzie 
ogólnych praw cywilnych, ma prawo nabywać w osobie swojego ko­
m itetu nieruchomości na potrzeby muzeum, tudzież odstępować ta ­
kie nieruchomości znajdujące się w jego p o s ia d a n iu ,  g a s .  n ia  przy- 
w j - r . i G x i  io, *si<> u o ło n w o ju  m u n o u m , podw ala m u  się przyjmować ofia­
ry dobrowolne, tak  w pieniądzach jak  w okazach i k o le k c ja ch
p rz y d a tn y c h  d l a  l u u z i C u l u .  §  J t I u ^ c u l u  ma pioczec z n a p i s e m !

„W arszawskie muzeum przemysłowe i rolnicze.11 § 28. Mienie tak  
ruchome jak nieruchome należące do muzeum stanowi nietykalną 
jego własność, k tóra może być ustąpiona dla innej ogólnie pożyte­
cznej instytucji jedynie w razie zamknięcia muzeum na drodze 
w § 29-ym wskazanej. § 29. Zamknięcie, muzeum może nastąpić 
z uchwały ogólnego zgromadzenia jego członków, zapadłej większo­
ścią najmniej dwóch trzecich części całkowitej liczby założycieli 
i członków. Toż samo zgromadzanie ogólne stanowi, jakiej powszech­
nie pożytecznej innej instytucji ma być oddane mienie muzeum.

Bibljotełsa w "Wilanowie.

Bibljoteka w Wilanowie należy do bogatszych i szacownych 
tego rodzaju zbiorów. Oprócz druków należących do rzadkości bi-
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biograficznych polskich, oraz znacznej ilości wspaniałych wydań 
klasycznych ilustrowanych zagranicznych, odznacza się znakomi­
tym  zbiorem rękopismów. Pomiędzy tem i, znajduje się między in- 
nemi kilkadziesiąt ksiąg na pergam inie, pysznie m injaturowanych, 
wysokiej wartości pod względem sztuki i z odległych wieków. 
W zbiorze rękopismów na papierze są tu  pierwsze siedm ksiąg kro­
niki Długosza z dawnemi komentarzami, Boguchwały, Baszka, Jan a  
Czarnkowskiego, oryginał jednego tomu A k t Tomickiego, S tatuty 
mazowieckie z r. 1530, autograf o bezkrólewiu Orzelskiego, wielki 
zbiór listów własnoręcznych królewskich, korespondencji Jan a  I I I  
i jego żony, kilkanaście tomów sumarjuszów M etryki litewskiej, 
zbiór Diarjuszów sejmowych od panowania Zygm unta I I I  do A ugu­
sta II, M aterjały do rokoszu Zebrzydowskiego, Pam iętniki Radzi­
wiłła A lberta po łacinie, własnoręczne rękopisma króla Jan a  II I . 
M aterjały do bezkrólewia po zgonie Sobieskiego, do panowania S ta­
nisława Leszczyńskiego, A ugusta II i A ugusta II I ,  A kta m arszał­
kowskie po Lubomirskiem Stanisławie, A kta sejmu czteroletniego, 
źródła bardzo liczne do panowania Stanisława Augusta, do historji 
K sięstw a warszawskiego, korespondencje dyplomatyczne, rękopisma 
Ignacego Potockiego, Tadeusza Czackiego,. Stanisława Potockiego 
i wiele innych.

C z y t e l n i a

dzieł wyborowych nowszych, naukowych i beletrystycznych, oraz 
czytelnia dla młodzieży Jan a  Jeleńskiego.

Czytelnia ta  otw arta w d. 20 października 1875 r., mieści się 
przy ulicy Nowy-Świat Nr. 4 (na dole od frontu) w lokalu redakcji 
„Niwy.a Zadaniem czytelni jest zaspakajanie potrzeb umysłowych 
światlejszej publiczności naszego miasta.

Właścicielowi nie szło bynajmniej o zapełnienie swego zbioru 
stosami odwiecznych romansów, lecz o ułatwienie zapoznania się ze 
współczesnym ruchem naukowym i literackim , o dostarczenie powa­
żniejszej i lżejszej rozrywki paniom naszym, wreszcie o zaspokojenie 
umysłowych potrzeb młodego pokolenia, które dotychczas w obec
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drożyzny książek dziecinnych, nie mogło dostatecznie korzystać 
z bogatych zbiorów współczesnej literatury  pedagogicznej. Obu­
dzony w ostatnich czasach ruch umysłowy w społeczeństwie naszem, 
pozwala sądzić, że myśl powyższa znajdzie szerokie koło zwolenni­
ków, i w tej nadziei właściciel nie szczędził kosztów, aby czytelnię 
swą uczynić pożyteczną i zajmującą.

Dziś już w zbiorze jej mieści się tysiąc paręset tomów now­
szych, popularno-naukowych wydawnictw; —  wszystkie wyborowe 
i najświeższe powieści, podróże oraz inne utwory beletrystyczne — 
polskie, francuzkie i rosyjskie. Nadto, osobny dział czytelni obej­
muje już przeszło trzysta dziełek dla dzieci.

Rozrost piśmiennictwa perjodycznego, wymag-ał koniecznie ta ­
kiego uzupełnienia przez uprzystępnienie literatury  książkowej, n a ­
wet dla mniej zamożnych czytelników; — ale też urządzenie czytel­
n i, k tóra bezustannie wzbogacaną być musi znakomitszemi nowo­
ściami odpowiednich literatur, wymaga stałego poparcia ze strony 
myślącego ogółu.

Warunki abonamentu:
1) Opłata od wypożyczania książek naukowych, beletrysty­

cznych i dziecinnych we wszystkich trzech językach wynosi miesię­
cznie 75 kop. Abonujący kw artalnie płacą tylko rs. 2, półrocznie 
rs. 4, rocznie tylko rs. 7.

2) Abonujący tylko książki dla dzieci i młodzieży, płacą: 
miesięcznie 50 kop., kw artalnie tylko rs. 1 kop. 30, półrocznie rs. 2 
kop. 60, rocznie tylko rs. 5.

3) Oprócz opłaty powyższej, wymaganą jest kaucja pieniężna 
w ilości rs. 3, która przy odbiorze wypożyczanych książek zwraca­
ną będzie.

4) Prenumeratorowie „N iw y,“ zamieszkali stale w Warszawie 
i opłacający prenum eratę wprost w Redakcji, m ają prawo wypoży­
czać książki — bez składania powyższego zastawu.

5) Przy pożyczaniu książek, abonujący winien oznaczyć te r­
min, w którym  zobowiązuje się zwrócić dzieła, — nie dłuższy nad 
dwa tygodnie.

6) Książki, w jakikolwiekbądź sposób uszkodzone, nie będą 
przyjmowane i muszą być opłacone według ceny księgarskiej.
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7) Każdy z abonujących otrzymuje odpowiednią „książeczkę 
abonamentową* oraz katalog, który, do użytku, przez czas prenu­
meraty, bezpłatnie zatrzym ać może.

8) Osoby na prowincji zamieszkałe, mogą odbierać książki 
przez okazję, na tych samych warunkach, lecz tylko przy rocznej 
lub półrocznej opłacie.

G-abiraet fizyczny p. JTakóba, IPika,.
(przy ulicy Miodowej w Warszawie).

Gabinet ten istnieje przy zakładzie fizyczno-optycznym od lat 
już kilku. Wielką ilością okazów i systematycznym ich układem 
zbiór ten współzawodniczyć może ze znakomitemi tego rodzaju zbio­
rami, nietylko u nas ale i zagranicą. Pierwszeństwo w tym  gabi­
necie trzym ają przeróżne przyrządy, narzędzia i machiny fizyczne, 
matematyczne, astronomiczne i chemiczne; większe z nich, jak np. 
machiny parowe, są w modelach, mniejsze zupełnie wykończone do 
użycia. W zbieraniu ich nie poprzestano na przedmiotach stosunkowo 
najdoskonalszych, postępem czasu wyrobionych, ale w przeważnej 
części postarano się o przedstawienie historyczne rozwoju każde­
go. Prócz tego najbogatszego oddziału znajdujemy tam  jeszcze 
bogaty zbiór mineralogiczny, kolekcje botaniczne, zoologiczne, m ia­
nowicie ptaków7, owadów, preparatów anatomicznych, wreszcie wcale 
piękny zbiorek numizmatyczny. Winniśmy również zaznaczyć, iż 
każdemu chcącemu wzbogacenia wiedzy wstęp tam  dozwolony jest 
bezpłatnie, a nadto iż wszelkiego rodzaju pomocnicze przyrządy 
dawane były do użytku w czasie odczytów popularnych. Jestto 
najpiękniejszy użytek jak i właściciel z bogatego zbioru swego czy­
nić może i czyni.

Bibljoteka Uniwersytet!! Jagielońsliiego.

Bibljoteka Uniwersytetu Jagielońskiego zostaje pod zarządem 
d-raK ar. Estrejchera. Z końcem r. 1875 liczyła ona: 138,526 dzieł, 
3,200 rękopismów, 1,418 atlasów, 8,989 monet i medalów, 6,576 ry-
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cin. Czytelników  było przęsło 5,000, zw iedzających przeszło 2,500 
osób, pożyczono zaś w ciągu  roku po za  gm ach bibljoteczny 9,000 
dzieł. O tw artą  by ła  bibljoteka w m iesiącach zim owych codziennie, 
z w yjątkiem  niedziel i św ią t od godziny 9 do 1 rano, w miesiącach 
le tn ich  od godziny 9 do 1 rano i od 2 do 5 po południu. D nia  14 
października m ianow any został am anen t b ib ljo tek i, d r. Tadeusz 
W ojciechowski, sk ryp to rem  bibljoteki U n iw ersy te tu  lwowskiego; 
dn ia  19 października um arł dr. Józef S traszyński sk ry p to r i ty tu la r ­
n y  kustosz b ibljoteki.

Gabinet archeologiczny pod dyrekcją prof, d-ra Józefa Łepko- 
wskiego. Założony w r. 1866 istn ie je  zaledwie la t  k ilk a , a jednak  
zjednał już  sobie poważanie w świecie naukow ym . D r. R udolf Vir­
chow opisując go, w yraził się o n im  (ze względu na  sk rzę tn e  g ro ­
m adzenie zabytków  przedhistorycznych), że nie ty lk o  co do la t 
i m iesięcy, ale co do dni i godzin, stoi na  rów ni z postępem  nauki. 
G ab in e t sk łada  się obecnie z trzech  sal: 1) sali im ienia Przezdziec- 
kich; 2) sali im . k siążą t C zartorysk ich ; 3) sali im. R astaw ieckiego. 
Słuchacze archeologji, uczniowie paleografji, rysownicy ze szkoły 
sztuk p ięknych  i t .  p., zyskują możność kształcen ia  się w nim  co­
dziennie od godziny 12 do 2, w k tó rych  g ab in e t jest o tw arty . Osób 
zw iedzających liczono w c iągu  roku  przeszło 1,500. Oprócz tego 
liczył U niw ersytet Jag ie lońsk i w r. 1875 przy w ydziale lekarsk im  
i filozoficznym następu jące gabinety, zakłady  i ty m  podobne: 3) G a­
b in e t i prosektorjum  anatom iczne pod dyrekcją  d-ra Teichm ana; 
4) G abinet zootom iczny p. d. d -ra  Biesiadeckiego; 5) G ab ine t far- 
m akognostyczny tudzież zbiór naczyń i narządów  farm aceutycznych  
p. d. d-ra Skobla; 6) Zakład fizjologiczny p . d. d-ra Piotrow skiego; 
7) Zakład chem ji lekarskiej p. d. d -ra  S topczańskiego; 8) G ab inet 
i p rosektorjum  patologiczno-anatom iczne p. d. d -ra  B iesiadeckiego; 
9) G ab inet w eterynarji p. d. d-ra Raspa; 10) Z ak ład  m edycyny są ­
dowej p. d. d-ra Janikow skiego; 11) G ab in e t anatom iczno-chirur- 
giczny  p. d. d-ra B ryka; 12) K lin ik a  ch iru rg iczna  p. d. d -ra  B ryka; 
13) K lin ik a  lekarska  p. d. d-ra K orczyńskiego; 14) K lin ik a  okuli­
styczna p. d. d-ra Rydla; 15) K lin ik a  położnicza p. d-ra M adurowi­
cza; 16) K lin ik a  dośw iadczalna p. d. d-ra Biesiadeckiego; 17) K lin i­
k a  chorób dziecinnych p. d. d-ra Jakubow skiego; 18) K lin ik a  chorób 
skórnych  i w enerycznych p. d. d-ra R osnera; 19) O bserw atorjum  
astronom iczne p. d. d-ra K arlińsk iego; 20) O gród botaniczny p. d.
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d-ra Czerniakowskiego; 21) Gabinet fizyczny p. p. d-ra K uczyń­
skiego; 22) G abinet i pracownia chemiczna p. d. d-ra Czerwiańskie- 
go; 23) Gabinet mineralogiczny p. d. d-ra Altha; 24) Gabinet zolo- 
giczny p.d. d-ra Nowickiego; 25) Seminarjum historyczne p. d. d-rów 
Zakrzewskiego i Szujskiego; 26) i 27) Seminarjum i proseminarjum 
filozoficzne p. d. d-ra Brandowskiego i prof. Iskrzyckiego; 28) Se­
minarjum matematyczne p. d. d-rów K arlińskiego i Mertensa.

Czytelnia, akademicka w Krakowie.

Czytelnia akademicka liczyła w półroczu letniem 1875 roku 
członków 164, mianowicie: 2 z wydziału teologicznego, 77 z praw ni­
czego, 50 z lekarskiego i 35 z filozoficznego; miała w bibljotece 
swojej 1,460 dzieł w 2,190 tomach i 83 czasopism z tego roku różnej 
treści wjęzykach: polskim, ruskim, niemieckim i francuzkim. K u ­
ratorem  czytelni był prof. dr. U. Hejzman, prezesem Michał Śliwiń­
ski. Dochód jej wynosił razem 878 złr. 85 cent. w. a.; wieczorków 
urządziła kilka, na których mieli odczyty: dnia 21 kw ietnia Buntner 
„Nasze złe i dobre strony;“ dnie 3 maja W indakiewicz „K onsty­
tucja 3-go m aja;“ dnia 31 maja Fierich „Przyczyny potęgi 
R z y m u .

Bitoljoteka, i gabinety wyższej Szkoły
realnej we Lwowie.

B ibljotekata w ciągu roku szkolnego 1874/5 pomnożona została 
następującemi dziełami: a) Literatura polska. X. Fr. Ksaw. Mali­
nowski, krytyczna gram atyka języka polskiego, zeszyt 1 — 4. 
I) Literatura niemiecka. 1, Jandaurek: Deutsches Lesebuch fiir die 
V und VI Klasse, 2 tomy. 2, Diintzer: E rlauterungen zu Klopstocks 
Oden. 3, Diintzer: E rlau terungen  zu Lessings Werken. 4, Diintzer: 
E rlauterungen zu Gothe’s Werken, 3 tomy. 5, Diintzer: E rlau terun ­
gen zu Schillers W erken. 6, Diintzer: E rlauterungen zu Wieland’s 
W erken. c) Geograf ja  i Iiistorja. I, Dr. Berghaus: Die Volker des 
Erdballs, 2 tomy. 2, Dr. Scholtz: Lehrbucli der Geographie fiir H an­
dels und Gewerbeschulen. 3, Dr. Klun: Leitfaden fiir den geographi- 
schen U nterricht in Mittelschulen. d) Fizyka, Dr. Dub Ju l.: Die
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Anwendung des Elektrom agnetism us m it Berucksichtigung der 
neueren Telegraphie e) Historja naturalna. Jerzy kiewicz: Botanika. 
f )  Pedagogja. 1, „Szkoła11 tom I  — V i’ VIII, IX. 2, „Uczytel' 
rok I I  i V. 3, Sobieski: Zasady wychowania i nauki. 4, Dr. Ivellner: 
Zur Padagogik der Schule und des Hauses.

Z końcem więc roku szkolnego 1875 był stan bibljoteki nastę­
pujący:

l j  Bibljoteka dla nauczycieli posiadała 1.295 dzieł w 2,163 to­
mach, a mianowicie:

religji dzieł 18 w tomach 20
literatury  polskiej 5? 87 55 147

„ niemieckiej 55 117 75 232
geografji i historji 57 167 55 395
matem atyki 55 175 55 217
fizyki 55 111 55 177
historji naturalnej 57 136 55 188
chemji t) 77 55 147
geometjri wykreślnej 

rysunków odręcznych 
i budownictwa 55 109 1) 119

pedagogji V 54 7) 150
sztuki 51 13 55 33
śpiewu 55 12 V) 29
handlu i przemysłu V 86 55 133
rozmaitych innych 5) 121 D 164

Razem dzieł 1,295 w tomach 2,163 
i programów 554

2) Bibljoteka dla młodzieży szkolnej liczyła z końcem r. 1875: 
dla wyższych klas dzieł 236 w tomach 409 
dla niższych „ „ 363 „ 574

Razem dzieł 599 w tomach 983

Co do innych środków naukowych szkoła posiadała:

1. Dla geografji: a) g lo b ó w .....................................  4
i) atlasów  ........................  73
c) map ściennych . . . . . .  51
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d) map w ypukłych  (relief) . . 4
e) te lu r jó w ...................................... 2

2. D la geom etrji w ykreślnej f i g u r ................................. 115
3. D la rysunków  odręcznych a) m o d e li ........................102

b) wzorów . . . .  1,347
4. G ab inet przyrodniczy posiada:

1. do zoologji:
a) okazów  ......................900
b) o b r a z ó w ............................................. 200

1. do botaniki:
a) zasuszonych r o ś l in .....................   11 tomów
b) o b r a z ó w ............................................. 100

3. do m ineralogji:
a) o k a z ó w .............................................1,100
b) modeli k rysta log raficznych  . . 240

5. G abinet fizykalny ma przyrządów  . . . 238
W ciągu roku  szkolnego 1875 p rzyby ły  tem u gabinetow i na- 

stępujące przyrządy:
1. P odzia łka  z nonjuszem . 2. G onjom etr. 3. W ełna szk lan- 

na. 4. M achina sznurow a pod ług  V ery . 5. W aga sprężynow a. 
6. Siłomierz. 7. Podstaw ka z 4-m a w ahadłam i. 8. W aga dziesiętna 
z ciężarkam i. 9. G iroskop Fesla. 10. B ąk Fesla. 11. Syrena Se- 
becka. 12. M etronom . 13. P rzy rząd  do okazania pędu do góry. 
14. P iknom etr. 15. A reom etr u n iw ersa lny  z walcem. 16. T ablica  
prasy hydraulicznej. 17. N aczyn ia  połączone. 18. A cetom etr po­
dług O tta . 19. G ęstom ierz par. 20. R urka do barom etru  gruszko­
wego. 21. Pom pa ssąco-tłocząca, jak o  model sikaw ki. 22. P ara- 
dokson aerostatyczny. 23. Balon z cienkiej skórki. 24. S tudzienka 
przeryw ana. 25. C ztery  piszczałki organow e. 26. Dzwon odbrzmie- 
wający. 27. Dzwon H aldata. 28. Term om etr rtęciow y Celsjusza. 
29. A lkoholom etr. 30. R urka  do okazania ruchu  ogrzanej wody. 
31. K olba P ap ina . 32. P rzy rząd  pod ług  In g en h au s’a. 33. H ig ro ­
m etr pod ług  D aniela. 34. T erm om etr najw iększej i najm niejszej 
ciepłoty. 35. Zwierciadło walcowe i stożkowe. 36. P ry zm at achro- 
m atyczny. 37. Cztery soczewki. 38. Model oka. 39. Modele trzech  
lu n e t i m ikroskopu. 40. Sekstans zwierciadło wy. 41. K ostka  ze szk ła  
uranow ego. 42. K am era lucida. 43. G raniastosłup  in terferencyjny . 
44. Cztery stroboskopowe tablice pod ług  S tam pfera. 45. O sada do tych
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tablic. 46. Trzy tablice do spektralnej analizy. 47. Machina Se- 
dlaczka do zderzenia kul. 48. Skrzynia z klawiszami do piszczałek. 
49. G alaktom etr. 50. Fotom etr Bunsena. 51. Przyrząd do w yka­
zania praw  odbicia. 52. Trzy modele śruby. 53. Przyrząd do oka­
zania praw stałości podparcia. 54. Przyrząd indukcyjny podług 
A raga. 55. Przyrząd do okazania w nikania i przenikania cieczy. 
56. Dwie pły tk i miki. 57. F igury  druciane podług Plateau. 
58. Przyrząd do okazania prawa Daltona. 59. Telegraf powietrzny. 
60. Przyrząd do okazania prawa Mariota. 61. Przyrząd do interfe­
rencji fal głosowych. 62. Przyrząd do unaocznienia drgań  podłu­
żnych podług Stefana. 63. Rura głosowa. 64. Piszczałka podług 
Hopckina. 65. Syrena Dovego. 66. Termofon podług Treveylana. 
67. Machina do falowania podług Eisenlohra. 68. Trzy tablice dla 
linji równego zboczenia, nachylenia i całkowitej siły magnetyzmu 
ziemskiego. 69. Przyrząd dla okazania figur Lichtenberga. 70. 16 
elementów Bunsena. 71. Prądnik Leclanche’a, Meidingera, Pinku- 
sa, Greneta. 72. Kolekcja rurek Gejslerowskich. 73. Przyrząd do 
okazania działań oziębiających prądów elektrycznych. 74. Reostat. 
75. Busola wstaw. 76. Zegar elektryczny. 77. Przyrząd elektrycz­
ny. 78. Przyrząd Despretza. 79. Termom etr norm alny z podział- 
ką 0.2. 80. Termometrograf podług H erm ana i Pfistera. 81. Sy­
rena Sawarda. 82. Śruba okrętowa podług Bessla. 83. Bourdona 
barometr metalowy. 84. K alorim etr podług Laplace’a. 85. Pryzmat 
wydrążony. 86. Przyrząd podług Reuscha dla wytłómaczenia 
kształtu tęczy. 87. Szalki skręcenia Coulomba. 88. Motor elektrycz­
ny. 89. Digestor podług Papina. 90. Przyrząd Bohnenbergera* 
91. Sferometr. 92. Busola magnetyczna. 93. Kółko Neffa. 94. Bu­
telka miernicza Lanego. 95. Miech hydrostatyczny podług Wejn- 
holda. 96. Wachadło dwuwrotne. 97. Miech. 98. K ilka tablic 
ściennych dla technologji fizykalnej.

Gabinet fizyczny uzyskał osobną salę przeznaczoną do wy­
kładu fizyki i do doświadczeń, nadto został wprowadzony gaz do 
wszystkich ubikacyj gabinetu. N a umieszczenie przyrządów w tym  
roku zakupionych sprawiono dwie nowe szafy i dwa stoliki.

6. Gabinet chemiczny ma przyrządów . . . 150

W ciągu roku szkolnego 1875 pomnożyły się przyrządy tego 
gabinetu o: ł  stół z mieszkiem do topienia szkła, 12 parowniczek
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porcelanowych, 1 kociołek miedziany, 36 berceljuszków, 17a funta 
rur kauczukowych, nadto różne reagencje podlegające zużytkowaniu 
w ciągu roku.

KONKURS
Znany miłośnik ośw iaty i badacz p. Sozański ogłosił konkurs 

w czasopismach lwowskich i krakowskich na: „H istorję wojen i re- 
wolucyj domowych w dawnej Polsce począwszy od zgonu Batorego 
aż do zniszczenia państwa.* Nagroda 1600 złp.
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LITERATURA I BIBLJOGRAF.JA.

PR Z EG LĄ D  BIBLIO G RAFICZNY
głównych gałęzi piśmiennictwa 1875 roku.

P i l o z o  fj a.

Rok 1875 przyniósł nam  około 10 dzieł i broszur treści filozo­
ficznej a więc tyleż prawie, co jego poprzednik. Z pomiędzy nich 
dwa tylko tłomaczenia a reszta oryginalne; stosunek ten dość do­
datnio zdaje się przemawiać za naszą samodzielnością filozoficzną, 
zwłaszcza że prace o których mowa przeważnie monograficzno-spe- 
cjalne, odnoszą się po większej części do kwestyj najżywotniej­
szych i będących dziś na porządku dziennym. Zaznaczyć należy 
coraz silniejszy zwrot w kierunku pozytywnym, z którym  już nawet 
zwolennicy k ierunku idealnego rachować się muszą w swych utw o­
rach na  każdym kroku. Po czasopismach też naszych często spoty­
kać się można z artykułam i filozoficznemi zwłaszcza z dziedziny 
etyki, wychowania i t. p.

Dajsenberg Władysław. Filozofja Lejbnitza. Kraków. 8-ka, 
Str. 107, kop. 90.

Dębicki W ładysław  M. O zasadniczych różnicach psychicz­
nych pomiędzy człowiekiem a zwierzęciem. Szkic lingwistyczno- 
psychologiczny. W arszawa, 1876, skład główny u E . W endego 
i Sp.. 8-ka, str. 33, kop. 40.
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Eger A ugust Antoni. Współczesne kierunki naukowe: Zasa­
dy pozytywizmu. Odbitka z „Niwy.“ Warszawa, u Gebethnera 
i Wolffa, 1876. 8-ka, str. 67, kop. 60.

Libelt Karol. Dzieła. W ydanie drugie. Filozofja i krytyka. 
Tom I, Samowładztwo rozumu i objawy filozofji słowiańskiej. T. I I  
i III, System um nictwa czyli filozofji umysłowej, cz. I  i II, 1874 r, 
T. IV, E stetyka czyli umnictwo piękne, część ogólna, str. I I ,  457 
i II. T. V, E stetyka, cz. 1-sza, str. 156. T. VI, E stetyka, cz. 2-ga, 
str. 282. Poznań, J. K. Żupański, 1875. 8-ka, cena każdego tomu 
oddzielnie po rs. 2 k. 40, 6 tomów razem rs. 9 k . 60. O przedruku 
dzieła tego zrobiliśmy już uwagę w Roczniku za rok 1875.

MolicJci Dr. A. W ykład system atyczny tagmonologji czyli 
dotychczas tak  zwanej filozofji, treść przygotowawcza, wstęp do 
tagmonologji. Kraków, w drukarni W. Korneckiego. 8-ka, zeszyt 
I i II, str. 308 i II I , rs. 2.

Ochorowicz Juljan. Z dziennika psychologa. Uwagi i spo­
strzeżenia w ciągu dziesięciu la t spisane. W arszaw a, nakł. W ła­
dysława Dębskiego, 1876. 12-ka, str. 244, rs. 1 k. 20.

Smolikowski Seweryn. Religja pozytywna czyli nowa po­
wszechna religja, rozbiór drugiej połowy działalności umysłowej 
Comte’a, z powodu nowego wydania jego katechizmu. W arszawa, 
wydanie red. Bibljoteki warszawskiej.

Balfour Stewart, prof, fizyki w kolegjum  Owen’a w Manche­
ster. Zasada zachowania energji, wykład początkowy o energji 
i jej prawach, tłomaczył z angielskiego Wł. Kwietniewski, z wyboru 
Bibljoteki naukowej międzynarodowej. Warszawa, Spółka wyda­
wnicza księgarzy. 8-ka, str. II  i 195, 90 kop.

Struve H enryk, profesor zw. uniwersytetu. Cechy charakte­
rystyczne filozofji i jej znaczenie w porównaniu z innem i naukami, 
mowa miana na akcie uroczystym uniw ersytetu warszawskiego, 
przełożył z rosyjskiego Stanisław Tomaszewski. (Dochód ze sprze­
daży niniejszej mowy przeznacza się na korzyść Towarzystwa osad 
rolnych). Warszawa, M. Glucksberg. 8-ka, str. 81, 40 kop.

Taine Henryk. O inteligencji, przełożył Stanisław Toma­
szewski. Warszawa, M. Orgelbrand. 8-ka, str. 724, rs. 3.
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Matematyka,

W dziale tym  w r. 1875 ukazało się około 11 dzieł i dziełek, 
prawie wyłącznie w kierunku praktycznym  opracowanych jako 
podrączniki i elementarze matematyczne, większe dzieło naukowe 
żadne się nie ukazało, również przekładu żadnego nie dokonano.

Bączalski Edm . i Grzybowski G. A rytm etyka dla użytku 
szkół niższych, realnych, wydziałowych, handlowych, przem ysło­
wych, rolniczych i innych podobnych zakładów naukowych, ułożona 
z uwzględnieniem m iar metrycznych w myśl nowego planu lekcyj­
nego dla szkół realnych, z r. 1872, cz. I I  na 3 i 4 klasę realną. 
Lwów, Seyfarth i Czajkowski. 8-ka, na klasę II I  str. 123, k. 85; 
na klasę IV  str. 122, rs. 1 k. 20. (Część tejże arytm etyki na 
klasę 1-szą i 2-gą wyszła w r. 1874, zob. Rocznik za r. 1874).

Bączalski Edmund. N auka rachunków w szkole ludowej, 
osnuta sposobem okresowym, prowadzącym na tle ćwiczeń i zadań 
praktycznych, zestawionych metodycznie i zastosowanych do me­
trycznego układu miar. Lwów, Karol W ild. 8-ka, str. 159, 
1 fl. 15 kr.

Doliński G. Kilka szeregów gonjometrycznych jako dodatek 
do trygonom etrji. Warszawa, nakładem autora.

Fdbjan, dr. Oskar, c. k. prof lwowskiej wszechnicy. M ate­
m atyka dla szkół średnich, napisana wedle systemu i ze współudzia­
łem W awrzyńca Żmurki c. k. prof, lwowskiej wszechnicy i akademji 
technicznej, czynnego członka. Kraków, Akadem, um iejęt. I  A. 
Geometrja na klasy niższe. Z. 1 na I-szą i I l-g ą  klasę. Lwów, 
Seyfarth i Czajkowski. 8-ka, str. IV i 104 z 103 z figurami, kop. 55.

Gosiewski Władysław. Rachunek różniczkowy i całkowy. 
Panteon wiedzy ludzkiej, zesz. 2—5. Warszawa, A. W iślicki. 8-ka. 
str. 9—48.

Jeske August. Systematyczny kurs nauk. Arytmetyczka dla 
dzieci rozpoczynających elementar. kurs nauk, wyłożył metodycznie. 
Wydanie II  przerobione i pomnożone, Warszawa, Stopelle i Stan 
w Lublinie, Stanisław Arzt. 8-ka, str. 125, kop. 30.

Jeske Aug. Arytm etyka, cz. I  obejmująca 4 działania z licz­
bami całkowitemi, ułam kam i zwyczajnemi i dziesiętnemi, na pod-
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stawie rachunku pamięciowego. Wydanie II. W arszawa, Stopelle 
i Stan, w Lublinie, S. A rzt. 8-ka, str. 170, kop. 45.

Książka pierwsza rachunkowa dla uczniów szkoły ludowej po­
spolitej. Wiedeń, Dyrekcja wydawnictwa książek szkolnych. 8-ka, 
str. 59, 8 kop.

Książka druga, rachunkowa dla uczniów szkoły ludowej po­
spolitej. Wiedeń, Dyrekcja wydawnictwa książek szkolnych. 8-ka, 
str. 108, 15 kop.

Maszkowski Karol. Geometrja wykreślna dla szkół średnich. 
Lwów, J . Milikowski. 8-ka, str, 59 i 9 tablic, rs. 1 k. 35.

Wierzbicki Daniel, dr. Geometrja wykreślna z zastowaniem 
do teorji cieniów i wolnej perspektywy, K raków , Dygasiński. 
Część I  i II, str. 257 i atlas w 2 częściach z 35 tablicami, rs. 1 
kop. 50.

Nauki przjri-otlnieze.

W tej gałęzi piśmiennictwa r. 1875 przyniósł nam  około 30 
i kilka dzieł i druków; prócz tego wychodziło dwa czasopisma, obej­
mujące wiele cennych prac i artykułów, które na końcu rozdziału po­
mieszczamy wraz z wyszczególnieniem treści.

Baranowski B. nauczyciel seminarjum pedagogicznego w S ta­
nisławowie. Najważniejsze wiadomości z nauki o wszechświecie 
(kosmografji). Lwów, Seyfarth i Czajkowski, 8-ka, str. 74, 
kop. 45.

B ill Jan  Jerzy, Zarys botaniki dla klas wyższych szkól 
średnich, przełożył z niemieckiego prof. A. M. Lownicki, ozdobiony 
wielką ilością drzeworytów'. Lwów, K sięgarnia polska, 8-ka, 
str. V III i 376, rs. 1 k. 65.

Błociszewski Tadeusz. Fizjologiczne poszukiwania nad kieł­
kowaniem i dalszym rozwojem nagich zarodków i listni roślin skry- 
toziarnowych. Poznań. 8-ka, str. 26.

Bogucki Adolf. Jedwabnik. W arszawa, druk J. Bergera.
Cooke Jozjasz P. Odczyty popularne o chemji nowoczesnej, 

przekład K . Jurkiewicza. Warszawa, G ebethner i Wolff. 8-ka, 
str. I I I  i 307, z 31 drzeworytami, rs . 1 kop. Ś0.

Czapski hr. Marjan. Nieco o przyrodzie pszczoły przy sposo­
bności świeżo wyszłej z druku. „A natom ji pszczoły" Girdwojna,
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odbitka z „Ziemianina44 (sprzedaje się z Anatom ją  pszczoły). Poznań. 
Jan K onstanty Żupański. 8-ka. str. 25.

Darwin. Dobór płciowy, przekład L. Masłowskiego. Lwów, 
Księgarnia polska, 1876. 8-ka, 2 tomy, str. 264 i 320, rs. 5 k. 40.

Darwin. Pochodzenie człowieka, przetłomaczył z angielskiego 
Ludwik Masłowski. Lwów, K sięgarnia polska. 8-ka, str. 256, rs. 2 
kop. 70.

Dziennik zjazdu lekarzy i przyrodników (zob. Medycyna).
Forster M. Początki fizjologji, tłomaczył z angielskiego dr. M. 

Laurysiewicz. (Popularne wydawnictwo tygodnika „Przyroda i prze- 
m ysł“), tomik 6. Warszawa, 1876. 16-ka, str. 136, kop. 30.

Gejkie Archibald, profesor mineralogji i geologji w uniwersy­
tecie Edymburskim. Początki geologji, tłomaczył z angielskiego 
prof. Karol Jurkiewicz. W arszawa, u Gebethnera i Wolffa, 16-ka, 
str. 134, kop. 30, w oprawie 37 '/2.

Girdwojn Michał ze Żmudzi. Anatom ja pszczoły. (Praca ta  
została zaszczycona przez Towarzystwo rolnicze krakowskie, me­
dalem pierwszym (srebrnym) czesko-austryjackim, i przez sąd 
międzynarodowy, na wystawie powszechnej w Wiedniu medalem 
zasługi) z 12 tablicami litografowanemi. Paryż, nakładem  J. K . 
Żupańskiego. Foljo, str. 32, rs. 4 kop. 80.

Heller K. B. Zoologja dla szkół wydziałowych i wyższych 
ludowych, przełożona przez Leopolda Wajgla, z 127 drzeworytami. 
Według trzeciego wydania. W iedeń. 8-ka, str. V III i 100, cena 
60 kr.

Historja rozwoju człowieka, tablic 12-e. Warszawa, druk J . 
Noskowskiego.

Hoffman Wilhelm August. W stęp do nowoczesnej chemji, 
tłomaczył z piątego wydania niemieckiego Ludwik Masłowski, 
Kraków. A. Dygasiński i Sp. 8 ka, str. 267, i V III rs. 2 k. 25.

Kunzek, Dr. Aug. Fizyka doświadczalna dla użytku niższych 
szkół średnich, przełożona p. d-ra Tom. Staneckiego. W ydanie 
2-ie przejrzane dla IV klasy. Lwów, K . Wild. 8-ka str. 
176.

Nauka o ziemi i ciałach niebieskich tudzież o atmosferze ziem­
skiej popularnie wyłożona. P raca uwieńczona nagrodą przez Tow. 
ośw. Poznań, I. K, Żupański. 8-ka, str. 99 i 2 tablic, kop. 60.
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Obidziński Teodozy. Teorja ektryczności, z 22 drzeworytami. x 
Warszawm, druk Kowalewskiego.

Obraz św iata roślinnego, młodemu wiekowi ofiarowany przez 
autorkę „Wieczorów czw artkow ych/1 z licznemi drzeworytami 
w tekście. W arszawa, Gebethner i Wolf. 8-ka większa, str. 407, 
cena egzemplarza kartonowanego rs. 2 k. 60, w oprawie rs. 2 k. 80, 
broszurowanego rs. 2 k. 25.

Orłowski M arjan. E tery  siarkowe. W arszawa, w d ru k am i x 
F. Fryzego, W . Dębskiego i Spółki.

Ossowski Gotfryd. W ołynit. W arszawa, druk A. Pajew- i( 
skiego.

Pawlicki Stefan, dr. Studja nad Darwinizmem, wyd. 2, K ra­
ków, nakł. wyd. dzieł katol. 8-ka, str. 108, 80 cent.

Pettigrew J. Bell. Ruchy zwierzęce czyli chodzenie, latanie 
i pływanie, wraz z rozprawą o aeronautyce. P rzekład z angielskie­
go profesora d-ra Nawrockiego. Warszawa, nakładem  Spółki wy­
dawniczej księgarzy. 8-ka, str. 340, rs. 1 k. 50.

Reis Paweł dr. W ykład fizyki opracowany na podstawie naj- j  
nowszych badań, przełożony i wydany staraniem  redakcji czasopisma 
Przyroda i przemysł. W arszawa, 1874—1875, red. Przyrody i prze­
mysłu. 8-ka, tom I, str. 271, t. I I  256, t. I I I  267, rs. 6.

Remer. W łócznik kartoflowy. Lwów. 8-ka, kop. 35. Y-
Rodecki Czesław, dr. fil., dyrektor c. k. wyższych szk. real, j 

Iwo w. i miejskiej szkoły przemysłowej i handlowej, człon. Towarz. . 
roln. galic. Fizyka dla niższych szkół gimnazjalnych, wydanie II  
poprawione i pomnożone z 225 drzeworytami. Lwów, nakład auto­
ra. 8-ka, str, 277, rs. 1 k. 35.

Rzętkowski Teodor. Przyczynek do fizjologji, blaszek liścio­
wych roślin dwuliściennych wypłoniałych, rozprawa na stopień 
kandydata nauk przyrodniczych. W arszawa. 8-ka, str. 24 i 1 tabl. 
kop. 60.

Schmidt Oskar. Nauka o pochodzeniu gatunków  i Darwinizm. '~j~ 
Przełożył A. W rześniowski, profesor Uniwersytetu warszawskiego, 
z 26 drzeworytami. Z wyboru Bibljoteki międzynarodowej. W ar­
szawa, Spółka wydawnicza księgarzy. 8-ka mała, str. 368, rs. 1 
kop. 35.



1 1 8 D ZIA Ł I I .

Semmer G. O tworzeniu się włóknika we krwi ziemnowodnych 
ciałek krw i zwierząt ssących, rozprawa. W arszawa. 8-ka, str. 50, 
kop. 40.

Sprawozdanie komisji fizjograficznej, obejmujące pogląd na 
czynności dokonane w ciągu roku 1874, oraz m aterjały do fizjo- 
grafji Galicji, z 4 tablicam i litograficznemi. Tom IX. Kraków, 
Akademja umiejętności. 8-ka, str. IV  i 237, rs. 2 k. 40.

Stadtler dr. Podręcznik do jakościowego rozbioru chemiczne­
go ciał nieorganicznych podług 6-tego wydania dopełnionego przez 
H. Holbego, przełożył Arn. Nawratil. K raków, A. Dygasiński 
i Sp. 8-ka, str. 32, kop. 70.

Wilczyński K . Jakiem i częściami gęby w ogóle, a języka 
w szczególności potrafim y rozpoznawać smak niektórych istot. K ra­
ków. 8-ka, k. 20.

Wskazówek kilka praktycznych do oznaczenia pogody z pomo­
cą barom etru i chorągiewki. W drukarni A leksandra Ginsa.

Czasopism przyrodniczych na r. 1875 mieliśmy dwa, a mianowicie:
Bibljotelca umiejętności przyrodniczych. W ych. w Krakowie 

od r. 1873, rocznie 12 poszytów, rs. 5, z przesyłką rs. 6. Wyda­
wnictwo to, które z nowym rokiem 1876 przestało być dalej prowa­
dzone obejmuje znakomite dzieła: W undta: W ykłady o duszy,
Tyndala: O cieple i Darwina: Pochodzenie człowieka.

Przyroda i przemysł, tygodnik popularno-naukowy, poświęcony 
rozpowszechnianiu nauk przyrodniczych i ich zastosowań do prze­
mysłu. Rok 4-ty, 1875. W arszawa, redakcja. 4-ka, 52 num. rocznie, 
wychodzi od r. 1871, w 1100 egz., wydawca S. Sunderland, redaktor 
J . Lesman.

Treść: Artykuły treści ogólnej: Czy kobiety mogą, być ogrodniczkam i?
M aterjalizm  naukow y, jego  cel i granice z T y n d all’a. D uchy i nau k a. 
Bohatyrow ie n au k i, pr. B ronisław a P.ejchmana. Źródło przesądów, p. Herb. 
Spencera. Cel w ypraw  do bieguna północnego. A ntropologia zbrodni. Bio- 
grttfja: Ja n  Śniadecki astronom  polski, przez F . K ucharzewskiego. Wiljam 
F a irb a irn . W iteljo  Ciołek i jego dzieło optyczne, przez F . XC. K arol Lyell. 
D ’Omalius d’Halloy. Ks. M arcin O dlanicki Poczobut i rzu t oka na  dzieje obserwa- 
to rju m  astronomicznego w W ilnie. A ugust de la  Rive. Heweljusz, rys biogra- 
ficzno-historyczny, przez Kucharzewskiego. H enryk Ludw ik D ’A rre s t. Antro- 
pologja: P ie rw o tna  ludność Europy, odczyt V irchow a. Astronomja: Py tan ia  i odpo­
wiedzi z astronom ji. Przejście W enery przez tarczę słoneczną. Nowy kom eta. 
Pom iary ziemi. Nowa gwiazda zm ienna. Sow a p lane ta . Przejście ciem nych 
ciał przez tarczę słoneczną. Paralaksa  słońca. W alka o by t na niebie. Nowe 
p lane to idy . Początek i koniec św iata. Średnica słońca. Prom ienow anie słoń-
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ca. Mechanika, fizyk a  i  meteorologia: Szufladki ra p to w n e  S ęko w sk ieg o . S pajan ie  
węzłów n a  p rzew o d n ik ach  U nijnych  te le g ra fó w  p o d łu g  sposobu  S ch ew itza . N o­
wy stos te rm o -e le k try c z n y  p . C lam o n t. P la m y  słoneczne i  ozon . S tosy  do o trz y ­
m yw an ia  p rąd ó w  d ru g ie g o  rz ę d u . Z asad n icze  p raw o  n a tu ry  p rzez  T y n d a lla , 
podał J B .  R . Z w iązek  pom iędzy  liczb ą  p lam  słonecznych  i  w ysokością  poziom u 
wód jez io ra  E r ie . A tla s  m eteo ro lo g iczn y . H ip o teza  G ro n em an a  o zorzy  p ó łn o c­
nej. Z astosow an ie  fo to g rafji p rzy  sondow an iu  m orza. P o d ró ż  w  wyższe w ars tw y  
atm osfery . Szczególne zjaw isko  e lek try czn o śc i. Szczegóły  o s ta tn ie j podróży 
balonem  ijZ e n itb .*  P e rjo d y cz ro śó  g ra d u . N ow e źródło  m a g n e ty z m u . R yby  e le k ­
try czn e . S ad ź  i ig ie łk i lodow e. F o to g ra fja  isk ry  e lek try czn e j. M agnesow an ie . 
Nowy p rz y rz ą d  e le k tro -m a g n e ty c z n y . K orespondencja  od  R e d a k c ji. R óżn ica 
m iędzy te rm o m e tre m  rtęc io w y m  a a lkoholow ym . G ran ice  w id z ia ln eg o  św ia ta . 
L ód p a lący  się. M e teo ry t sp a d ły  w  S t.  J o w a . N ow y p ło m ie ń  g r a ją c y . Z a leż ­
ność m ag n e ty zm u  s ta li  od zaw artośc i w n iej w ęg la  i  s to p n ia  z a h a r to w a n ia . H is to ­
ryczny  p o g lą d  n a  rozw ój in ży n ie rji. M ieszan in a  ozięb iająca ze śn ie g u  i  k w . sia r- 
czanego. P rą d y  e lek try czn e  w  karto flach . Św iecenia p ło m ien i zaw ie ra ją c y c h  
w ęgiel. M e te o ry ty . N ow y te rm o m e tr  e le k try c z n y . Biologja ogólna i  fizjologja 
zwierząt: O m a te r j i  o rg a n ic z n e j, d z ia ła n iu  na  n ią  s ił i o d d z ia ły w an iu  je j n a  s iły , 
H e rb e r ta  S p en ce ra , p rz e k ła d  d -ra  K osm ow skiego. Czy zw ierzę ta  są a u to m a ta m i, 
odczyt p r . H u x le y a . A lfred  R ussel W allace , znaczen ie  te o r j i  w y b o ru  n a tu r a ln e ­
go, ze w zg lęd u  n a  n aś lad o w n ic tw o  i in n e  o ch ro n n e  p o d o b ień s tw a  zw ierząt, p rz e ­
k ład  p r .  W rześn io w sk ieg o . E iz jo logiczne d z ia ła n ie  c ia ł, m a jący ch  b a rd zo  n izk ą  
te m p e ra tu rę . W ló k n ik  ja k o  m a te r ja  pożyw na. Śm ierć  od p io ru n a . C iepło  zw ie­
rzęce. K ilk a  słów  o zachw ycie  z pow odu dziew czyny  z Bois d ’H a in e . S z tu c z n a  
zam iana k i w i tę tn iczej n a  ży lną . F u n k c ja  ch ro m aty czn a . R ozdzie len ie  tłu szczu  
w k iszk ach  na  d ro b n iu tk ie  k ro p e lk i. P rz e le w a n ie  k rw i. W  ja k i  sposób am eby  
p o ch łan ia ją  p o k a rm . O gólny p o g ląd  n a  b u d o w ę i czynności c ia ła  lud zk ieg o  p rzez  
H ux ley a , p rz e k ła d  d - ra  D o b rsk ieg o . Ś m ierć  p ozorna  i śm ie rć  rzeczy w is ta , p o d łu g  
PapilSona. W pływ  św ia tła  na  w agę zw ierzą t. F iz jo lo g ja  w ierszo w a n ia . O a u to ­
m atyzm ie lu d zk im . U k ła d  naczyniow y i  k rążen ie  p . H u x ley a . Z ycie  p o  śm ie rc i. 
K rążen ie  k rw i, p . Y o g ta . K rew , lim fa  i m leczko , p . Y o g ta . P rę d k o ść  m y śli. 
W ażenie m yśli. T ra w ie n ie , p . V o g ta . P o k a rm y , p . V o g ta . R z u t o k a  n a  obecne 
stanow isko  sam o ró d z tw a . O d d y ch an ie , p . V o g ta . Mineralogja, geologja, paleontologja 
i geografia: G eo lo g iczn a  c h a ra k te ry s ty k a  b u rsz ty n u , p. T y d e lsk ieg o . Z iem ia  
i  człow iek, z E lizeusza R eclus, p . d r .  Ju rk ie w ic z a . Przeszłość i  p rzyszłość geolo- 
g ji, p . P re s tw ic h a . W o ły n it, przez  G o tfry d a  O ssow skiego. P ra c a  cz łow ieka  
z E lizeusza  R eclus, p . p r. Ju rk ie w ic z a . D ia to m y  w o k re s ie  w ęg la  k am ien n eg o . 
Gęstość w ęgla. K ilk a  słów  o ta k  zw anym  w oły n ic ie . G eologja i filozofja z B e r ­
n a rd a  C o tty , p . p ro f. T re jd o s iew ieza . INowe sk a rb y  m in e ra ln e . N ow a g ó ra . 
C iekaw e zjaw isko geo log iczne  w  o k o licach  P odho rca . N o m e n k la tu ra  m in e ra lo ­
g iczna . O w u lk a n a c h . P rz y rz ą d  o b jaśn ia jący  tw o rzen ie  się  stożków  w u lk a n ic z ­
n y ch . G eologja i  h is to rja . P rzyczynek  do  geo log ji k ra jo w e j. P ro p o z y c je  O. 
S e rp ie ri’ego w k w es tji trz ę s ie ń  ziem i. R u ch y  m ik roskopow e ziem i. Zoologja. 
O rgany  m uzyczne ry b . W ypraw a n au k o w a  „ C h a lla n g e ra 11 p o d łu g  W yw ille T h o m ­
sona , op isa ł S kom orow ski. W pływ  św ia tła  n a  rozw ój k ija n e k . N iew idzialn i
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nieprzyjaciele w powietrzu. Trwałość życia mięczaków. Umysłowe zdolności 
pszczół i os. Ryby budujące gniazda. W iadomość o tygrysie ussuryjskim . Umy­
słowe zdolności m rów ek. Początek b ak tery j. Botanika, rolnictwo i ogrodoumictwo: 
D ziałanie w ia tru  na pokrzywy. W pływ chem iczny składu g ru n tu  na  rozwój ro ­
ślin . Korespondencja od redakcji w kw estji ulepszenia łąk  w Szyrw intaeh. Zi­
mowe zabarwienie roślin zawsze zielonych. O lbrzymia pokrzywa (L aportea  gi- 
gas). O znaczeniu mchów d la  geografji. K ilka słów o budowie m chów . Groch 
znaleziony w sarkofagach egipskich. W nikanie zim na w g ru n ty  nagie i pokryte 
darn iną . Berberys, jako szkodnik zboża. M ąka kostna. Groźny nieprzyjaciel 
ziemniaków. Dzikie kw iaty i owady podł. Lubbocka, opisał Skom orowski. Zależność 
fizjologicznych zdolności roślin  od miejsca. Znaczenie kw. węglanego w gospo­
darstw ie przyrody przez W ł. W ielickiego. K iełkow anie nag ich  zarodków i listn i 
roślin sltrj tonasiennych. Medycyna i higiena: "Wypadek o trucia  sku tk iem  palenia 
cygar. O patryw anie ran  w atą. M ąka N estle’go czy krowie m leko. Przyw róce­
n ie  do życia osób o tru tych . O leczących siłach organizm u, p. Y irchow a. Szko­
dliwość używania zielonych m atery j. Leczenie przew lekłych nieżytości macicy. 
Przecięcie tchaw icy żarem galw anicznym . Chemja, technologja i przemysł: Odczyty 
popularne o chem ji nowoczesnej, przez J. Coocke'a, przekład prof. Ju rkiew icza. 
Uwagi nad poszukiwaniem  pożytecznych ciał kopalnych w Królestwie polskiem , 
przez J .  Trejdosiewicza. Nowo odkry te  pok łady  guana w Peru. Destylacja 
kwasu siarczanego. Alkohol w m leku . Zafałszowanie m leka. Sm oła z węgli 
kam iennych, jako środek przeciwko robactw u. Szkodliwość użycia szrutu do 
m ycia butelek . Nowe e te ry . W ęgiel kam ienny w Królestw ie Polskiem . Otrzy­
m yw anie kauczuku. Kam ienie L ubelskie . M łyny w Królestw ie polskiem . Fo- 
tografja. Eosin. Pochodzenie guana. Szkło hartow ane. Zastosowanie do foto- 
g rafji sztucznego św iatła , otrzym anego przy palen iu  siarku  węgla z tlennikiem  
azotu. Nowy spo3Ób zabezpieczania ko tłów  parow ych od tw orzenia się kam ienia 
kotłow ego. Użycie torfu do fabrykacji pap ieru  i tek tu ry . W agon Giffard’a. 
O atram entach  anilinow ych. Kwas salicylowy i jego najważniejsze zastosowanie. 
S tan  cukrow nictw a w G ubernji warszaw skiej. Nowe źródło św iatła  do fotografo­
w ania w ciemności. Im itacja sreb ra , w ynalazku P irseh-B audoin’a. Przepis na 
kum ys. Nowy proszek na robactwo. L ak ier do tab lic  szkolnych. Bielenie 
kości za pomocą olejku terpentynow ego. Zastosowanie kw asu salicylowego, 
O krążeniu  azotu w przyrodzie. W pływ  am oniaku na barw y kw iatów . Poszuki­
wanie łoju w m aśle. Środek B ufitt’a zapobiegający osadzaniu się kamienia kotło­
w ego. Ekouom izery angielskie. Projekt osuszenia kopalń  olkuskich galm anu, 
p . Tydelskiego. Ciężarki z kw arcu do ważenia. W artość n iek tórych  ru d  żelaznych 
w gub . Czernihowskiej, K ijowskiej i W ołyńskiej. Oświetlanie i ogrzewanie ze 
stanowiska technicznego. Przyrząd do oznaczania ilości a lkoholu  w winie. Szkło 
hartow ane, nowy rodzaj przem ysłu fabrycznego. Związki hydroarom atyczne. 
W ęglowodory aromatyczne. Nowe pochodne benzofenonu. Polim eryzacja chlo- 
ra lu . Szkło tw ardsze od dyam entu. Nowa farba zielona. Nowe zastosowanie 
wodanu chloralu. Rozróżnianie ferm entów chem icznych od fizjologicznych. Ana­
liza bronzów japońskich. Fosfor w chem ji i przem yśle. Bomby naładow ane 
w odą. Nowy m etal galjum . D iagom etr prof. Palm ieri. Sposób uczynienia
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nieprzeinakalnem i parasolów, kapeluszy słom ianych i t. d . M achina słoneczna. 
Nagłe pękanie szklą. Poszukiwania nad kw asam i chlorobrom opropionow em i. 
Działanie kw. siarcz&nego na alkohole. Izom eryzacja pochodnych bu tanu . Kwas 
tlenocytrakonowy i ciało do niego zbliżone. W łasności kwasu nadrutenow ego. 
Artykuły różnej treści: Polowanie na bawoły w Am eryce. Podziem ny tu n el m ający 
połączyć F rancję  z A nglją. Medale Tow arzystw a królewskiego. Niezwykła in ­
teligencja psów. Odpowiedź na a rty k u ł p. n. „N iezwykła in teligencja psów." 
Tunel kaletański. Zem sta p tak a . Spożywacze arszeniku. Piśmiennictwo krajowe 
i  zagraniczne: Przegląd  techniczny. P am ię tn ik  Tow arzystw a n auk  ścisłych w P a ­
ryżu. Panteon wiedzy ludzkiej. E ncyklopedja ro ln ic tw a. M echanika popular­
na. Les conflits de la  science e t de la re lig ion  par D rap er. Obraz św iata roślin ­
nego. Influence de la pression de 1’a ir  sur la vie de  l ’homme p a r D. Jo u rdanet. 
Rzeczy bieżące i rozmaitości: K orespondencja do R edakcji z Łowicza. M agistraeja
p. Kowalczyka. K onkurs im ienia d-ra T ytusa C hałubińskiego. Nowe pismo 
„B artnik postępowy." B ibljografja dzieł rosyjskich za r .  1873 w ydana przez 
przyrodników w Kijowie. Dwa odczyty p. Eugenjusza Dziewulskiego. K orespon­
dencja od redakcji, środek przeciwko piegom. K orespondencja z Górnego Szląz- 
ka, o katastrofie w H ucie królew skiej. S ta tystyka  w ęgla kam iennego w H ucie 
królewskiej. Użyteczność m achin. Nowe czasopismo. Szkodliwość cyny zanie­
czyszczonej ołowiem. U staw a drugiego zjazdu lekarzy i przyrodników  polskich 
we Lwowie. Produkcja  węgla kam iennego w Królestw ie polskiem . K ilka słów
0 żniw iarce W arszawiance. K onkurs Tow arzystw a lekarskiego w W arszawie. 
W spraw ie szkoły Żabikowskiej. Zjazd rosyjskich właścicieli lasów. Szkoła 
handlow a w W arszawie. W ystaw a pszczolniczo-sadownicza. Muzeum przem y­
słowe. G abinet zoologiczny w Warszawie. B ibljografja polska, Bibljografja 
niem iecka. Ogłoszenie o Przewodniku do rozbiorów jakościowych ciał organicz­
nych, Classena. W ystaw a elektryczności. F ab ryka  nawozów w W arszawie. 
Ogłoszenie o Chemji P innera. B ibljoteki w E uropie. B ibljografja francuzka. 
Odezwa od R edakcji. Towarzystwa naukow e i akadem je. S ta tystyka  lo ­
komotyw.

Medycyna i liigjena.

D ział ten  przedstaw ia około 46 druków , w co zaliczam y
1 mniej ważne spraw ozdania szp ita lne, zdrojowe i t. p., oraz 8 w y­
daw nictw  perjodycznych, k tóre  na końcu wyszczególniam y. L ite ra ­
tu ra  medyczna wogóle biorąc znajduje się u  nas stosunkow o w dość 
kw itnącym  stan ie , zarówno co do prac oryginalnych jako  i p rze­
kładów .

Billroth  Teodor dr., prof. ch irurg ji w W iedniu. W ykład  ogól­
nej chirurg icznej pato logji i te rap ji w pięćdziesięciu odczytach. 
Przekład dzieła „Die allgem eine ch iru rg ische  Pathologie  und T he- 
rapie in  fiinfzig Y orlesungen* dokonany z 7-go, zupełn ie  przero-
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bionego wydania przez F-. Aksamitowskiego, M. Mendelsohna, 
J . Pawińskiego, J. Zalejskiego, z blizko 200 drzeworytami w tekście 
nakładem  tłumaczy. Warszawa. T. I str. 862 i t. I I  t. VI i 750, 
rs. 10.

Bukiński Jan, lekarz zakładu. Sprawozdanie z działalności 
zakładu przyrodo-łeczniczego w Nowem-Mieście nad Pilicą. W ar­
szawa, w drukarni F. Fryzego, W. Dębskiego i Spółki.

Chałubiński T. Dr., b. profesor kliniki terapeutycznej w W ar­
szawie. Pisma lekarskie. II Zimnica studjum ze stanowiska 
praktycznego. Warszawa, nakład G ebethnera i Wolffa. 8-ka, 
str. 162, i I I I ,  rs. 1.

Dobieszewski Zygm unt, lekarz zdrojowy w Marjenbadzie. Uwa­
gi nad wskazaniami do użycia źródeł Marjenbadzkich i sposobami 
ich stosowania. Warszawa, red. Medycyny.

Dobrzyeki H., lekarz szpitala w Mieni. Przypadek stw ardnie­
n ia tętnic (arteriosclerosis) całego ustroju, z wysoko posuniętemi 
następowemi zmianami w sercu, spostrzeżenie. W arszawa, druk M. 
Ziemkiewicza.

Dziennik drugiego zjazdu lekarzy i przyrodników polskich, 
redaktor dr. Bronisław Radziszewski. Lwów. 4-ka, N r. 1 — 4, 
str. 34.

Emmert Karol dr. Wykład chirurgji szczegółowej. Przekład 
z 3-go wydania dokonany przez K. Dobrskiego, K. Filipowicza, J. 
Gutwejna, J. Kisiela i W. Majzla. Z wieloma drzeworytami w tek ­
ście. W arszawa, 1873, 1874, 1875, nakładem  tłómaczy, Gebethner 
i Wolff. 8-ka, tom I  str. X V II i 666, t. II  str. XIX i 744, rs. 11.

Janiszewski Felicjan Aleksander, lekarz szpitala św. Jana Bo­
żego w7 Lublinie. Przypadek m ięsaka kostno-torbielowego (osteo- 
cysto-sarcoma) olbrzymich rozmiarów, kości goleniowej prawej. 
Warszawa, w drukarni J. Jaworskiego.

Jaworowski A leksander z Lublina. K ilka zpostrzeżeń nad ra ­
kiem. Warszawa, druk M. Ziemkiewicza.

Jurasz A. dr., asystent polikliniki lekarskiej i szpitala dla 
dzieci w Heidelbergu. Gelsemium sempervirens, jako środek lecz­
niczy przeciw nerwo-bólom. Warszawa.

Kalendarz lekarski na 1876, (wydanie redakcji „Gazety lekar­
skiej11), rok 7. Warszawa, dr. Girsztowt. 16-ka, str. 264 i Dziennik 
na r. 1876.
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Korczyński prof. Zapalenie stawów ze stanowiska aj ty logicz­
nego z przeważnem uwzględnieniem t. z. gośca stawowego i ropni- 
cy. Kraków, (osobne odbicie z Przeglądu lekarskiego). 8-ka, 
str. 58. ■

Krajewski Feliks, dr. z Hrubieszowa. Przypadek rakowca 
skórnego płaskiego nosa i warg ustnych (Epitheliom a cutaneum  
planum nasi et labiorum). Warszawa, druk M. Ziemkiewicza.

Legrand du Saulle, dr., lekarz przy oddziale dla obłąkanych 
w Bicetre w Paryżu. Obłąkanie dziedziczne (Folie hćrśditaire).

Ijekars domowy czyli niezawodne sposoby domowego i taniego 
leczenia rozmaitych chorób. Gniezno, Lange. 8-ka, k. 20.

Lilpop K. m agister farmacji, były prezes Towarzystwa farma­
ceutycznego warszawskiego. Poradnik dla leczących się wodami 
mineralnemi. Warszawa. 16-ka, str. 27, kop. 15.

Miller K. dr. med. Cechy trzydziestu ważniejszych bomeopa- 
tycznych lekarstw , dla ułatwienia użycia onych w chorobach. Pe­
tersburg, przekład z niemieckiego, T. Flem ing.

Orkisz Józef. Gorączka-tyfus czem jest i jak  ją  leczyć. War- < 
szawa, autor. 8-ka, str. 101, kop. 50.

Orkisz Józef dr. med. Koklusz, natura jego i sposób leczenia, yd 
Warszawa, druk Aleksandra Ginsa.

Pidoux, dr. Studja nad suchotami, opowiedział w streszczeniu. 
Warszawa, Adam Buckiewicz, M. Orgelbrand. 8-ka, str. 236’

Pietruszewski Ignacy. Ciąża i j ej przebieg, poradnik dla m a­
tek. Warszawa.

Posiedzenie roczne Towarzystwa lekarzy gubernji lubelskiej 5 
lipca 1875 r., rok pierwszy. Lublin, w drukarni Rządu guber- 
njalnego.

Protokóły posiedzeń Towarzystwa lekarzy Gubernji lubelskiej. 
Warszawa.

Rosenblum Benjamin, lekarz praktykujący w St.-Petersburgu. 
Onanizm, szóste powiększone wydanie. Petersburg, autor. 16-ka, 0 
str. 147, kop. 60.

Rosżcki Sebastjan dr. K rótki rys hygieny dla ludu wiejskiego. 
Kraków, nakład autora. 8-ka, str. 40.

Różański Józef dr. Sprawozdanie lekarskie z oddziałów: we­
nerycznego i skórnego z la t 1871 i 1872. Lwów. 8-ka, str. 146.

kop. 75.
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Rybicki St., lekarz powiatu i szpitala św. Stanisława w Skier­
niewicach. Kilka uwag dotyczących zupełnego rozpowszechnienia 
u nas szczepienia ospy ochronnej. Warszawa, druk J. Jaw or­
skiego.

Sawicki Edward dr. O publicznej opiece nad obłąkanemi 
i zakładach psychiatrycznych. Sprawozdanie z podróży naukowej 
w 1875 r. odbytej. Lwów, nakład autora. 8-ka, str. 147 i II, rs. 1 
kop. 65.

Sokołowski Alfred, lekarz przy zakładzie leczniczym dla chorób 
piersiowych w Gfoerbersdorfie. O leczeniu przeciwgorączkowem 
suchotników. Warszawa, druk J. Jaworskiego.

Sprawozdanie lekarskie szpitala powszechnego krajowego 
we Lwowie, za rok 1873. Z polecenia wydziału krajowego przez 
Dyrekcję szpitala powszechnego. Lwów 8-ka, str. 374 i V, rs. 2 
kop. 25.

Dymnichi dr., lekarz zdrojowy w Busku. Sprawozdanie XVII 
z chorób leczonych u  zdrojowiska w Busku, w czasie, pory kąpielo­
wej 1874 roku, z szczególnem uwzględnieniem przymiotu. W ar­
szawa. 8-ka.

Sprawozdanie II I  z czynności Towarzystwa farm aceutycznego 
w Warszawie i z obrotu Ivas wsparcia podupadłych farmaceutów. 
W arszawa, Towarzystwo farmaceutyczne. 8-ka.

Sprawozdanie z czynności warszawskiego szpitala dla dzieci 
(przy ulicy Solnej Nr. 4), za rok 1874. Warszawa, n. Szpitala.

Sprawozdanie z czynności Warszawskiego szpitala dla dzieci 
za r. 1875, Warszawa, nakł. Szpitala. 8-ka, str. 12.

Sprawozdania z posiedzeń Towarzystwa lekarzy lubelskich.
(Odbitka z „Medycyny11). Warszawa.

Sprawozdanie z posiedzeń Towarzystwa lekarzy lubelskich.
Posiedzenie z dnia 4 sierpnia 1875. Warszawa, druk J. Jawor­
skiego.

■Sprawozdania z posiedzeń Towarzystwa lekarzy lubelskich.
Posiedzenie z dnia 4 września 1875 r. (odbitka z „Medycyny®).
Warszawa. 8, str. 4.

Stankiewicz H enryk, dr. Dualizm czy unitaryzm? Krytycz­
ny rozbiór ostatnich poglądów na genetyczny związek szankra 
z przymiotem (syphilis). W arszawa, Stopelle i Stan. 8-ka, str. 52, 
kop. 60.
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Saxe Stella, dr., b. starszy lekarz szpitali cywilnych i wojsko­
wych. Poradnik dla pijących wody m ineralne w każdym  cza­
sie, przełoży! z francuzkiego Gr. Warszawa. 16-ka, str. 59, 
kop. 20.

Świerzbińsld Romuald. Suchoty i ziarnica (Phtibisis caseosa et 
granulosa), przedstawione wedle najnowszych badań, z leczeniem 
opartem na własnych spostrzeżeniach. Warszawa, kop. 20.

Talko Józef doktór med. z Lublina. Przyczynek do chorób 
soczewki, odbitka z „Medycyny." Warszawa.

Talko J. Spostrzeżenia z prak tyki oftalmicznej, odbitka z „Me­
dycyny." Warszawa.

Talko J . W ęgr pod spojówką oka (cisticercus cellul. subcon- 
junctivalis), spostrzeżenie. Warszawa, 8-ka.

Ustawa Bibljoteki Towarzystwa lekarskiego warszawskiego, 
zatwierdzona na posiedzeniu 14 grudnia 1875. Warszawa, druk M. 
Ziemkiewicza. Fol., str. 2.

Zawilski Józef, dr. O prężności gazów w ciele podczas chorób. 
Kraków, odbitka z „Rozpraw Akad. umiejętności." 8-ka, s tr. 38.

Zieleniewski dr, med. Pogląd na rozwój zakładu zdrojowego 
w Krynicy. Lwów, K. Wild. 8 ka, str. 41, kop. 45.

Czasopisma medyczne w porównaniu z innemi gałęziam i p ra­
sy perjodycznej świetnie się u nas rozwinęły, tak  co do treści jak 
i co do ilości, mamy ich bowiem aż 8 (i pod względem liczby tylko 
technologicznych czasopism, jako specjalnych, wychodzi od me­
dycznych więcej). W ym ieniam y je  poniżej z podaniem treści 
niektórych:

Biblioteka umiejętności lekarskich. W arszaw a, wydawca i re­
daktor dr. Girsztowt, 8-ka duża, wych. od r. 1867, w 800 egz., 
rocznie około 200 arkuszy, rs. 20, z przesyłką rs. 20.

Pismo to ma n a  celu: a) przedstaw ianie obecnego stanu n au k i lekarskiej we 
wszystkich jej gałęz.acb, b) ciągłe śledzenie za postępam i wiedzy lekarskiej we 
wszystkich krajach, c) rozbiór k rytyczny now ych dzieł i czasopism treści lek a r­
skiej, i d) opisanie szp ita li, zakładów  dobroczynnych, oraz K rólestw a polskiego 
pod względem  statystyczno-lekarskim . Stosownie do tego zad an ia , B iblioteka 
um iejętności lekarskich  rozpada się n a  cztery  działy. Pierwszy z n ich , p rzedsta­
wiający obecny stan  nauki lekarsk iej, zam yka w sobie:

1) Dzieła oryginalne lub tłómaczone z obcych języków, obejm ujące wszystkie ga­
łęzie m ed jcyny  teoretycznej i praktycznej. Dzieła te  podług przyjętego obecnie
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przy wykładzie podziału nauk  lekarskich, są następujące: 1) A natom ja opisowa,
2) Anatom ja p rak tyczna , 3) A natom ja chirurgiczna, 4) A natom ja patologiczna, 
5) A kuszerja , 6) Balneologja i k lim ato terap ja , 7) Chemja lekarska, 8) C hirurgja 
teoretyczna, 9) C hirurgja operacyjna, 10) Derm atologja, 11) E lek tro te rap ja , 12) 
Em brjologja, 13) E ncyklopedja i m etodologja (P ropedeu tyka) nauk  lekarsk ich , 
14) Epizoocyologja i w eterynarja  policyjna, 15) F arm acja , 16) Farm akognozja, 
17) Farm akologja i R eceptura, 18) Fizyka lekarska , 19) Fizjologja, 20) Gynekolo- 
g ja , 21) H istologja i h istochem ja, 22) H istorja  m edycyny i chorób, 23) Hygiens 
i dyetyka, 24) L aryngoskopja  i rynoskopja, 25) M edycyna sądowa, 26) Oftalm olo- 
g ja, 27) O tia trja , 28) Patologja i te rap ja  szczegółowa, 29) Patologja ogólna, 30) 
P ed iatrja , 31) Policja lek a rsk a , 32) Psychiatrja, 33) Syfilidologja, 34) T erap ia  ogól­
n a , 35) T erm om etrja , 36) Toksykologja, 37) Uroskopia, 38) W ykład auskultacji 
i perk u sji. W iele z dzieł powyższych ozdobione są drzew orytam i i chrom olitograć 
fjam i. Dzieła te  wychodzą perjodycznie (rocznie 200 arkuszy druku) i nabywać 
je  m ożna na drodze p ran u m era ty  rocznej (rs. 20), lub  półrocznej (rs. 10), albo też 
pojedyńczemi tom am i lub zeszytam i. K upujący jeden  tom  lub zeszyt, obowiązani 
są, w m iarę wyjścia, do kupienia  całego odrębnego dzieła. P ren u m era ta  na 
wszystkie dzieła od początku w ydaw nictw a do 1 lip ca  1876 ro k u  wynosi rs . 178. 
Dalsza p renum erata  wynosi rs. 10 półrocznie. W yszły już w oddzielnych tom ach 
lub  zeszytach i są do nabycia razem  lub oddzielnie następujące dzieła:

Akuszerja (dr. N eugebauer). Tom I-szy . Cena rs. 8. Tom  111-ci (dr. J e -  
rzykow ski). Cena rs . 5 k. 50.

Anatomja ch irurgiczna (A. Jtichet, przekład d -ra  M arcelego L ew ińskiego). 
Tom pierw szy. Cena rs. 3.

Anatomja opisowa cia ła  ludzkiego. (Quain-H offm ann, p rzekład  d r. K- G urb- 
skiego). Tom pierw szy. Cena rs. 7 kop. 50.

Anatomja patologiczna (prof. B rodow ski) tom u I-go połowa 1-sza. Cena 
rs. 3 kop. 45.

Anatomja p rak tyczna. (B udge, przekład  d -ra  W acław a M ayzel). Cena rs. 
4 . (Dzieło skończone).

Auskultacja i Perkusja  (G erhardt, przekład d -ra  W yrzykow skiego). Cena 
rs. 3. (Dzieło skończone).

Balneologja. (Dr. M ichał Zieleniew ski). Cena rs. 3. (Dzieło skończone).
Chemja lekarska (p r. Fudakow ski, dzieło oryginalne). Zeszyt I. Cena rs. 

1 kop. 50.
Chirurgja ogólna i szczegółowa ( prof. G irsztowt). Tom  I I .  Zeszyt I .  Cena 

rs. 1 kop. 50. Zeszyt 2 -g i rs. 1 kop. 50.
Chirurgja operacyjna (d r . Kw aśnicki, Stankiew icz, W szebor). Tomy 2. Ce­

na rs. 10. (Dzieło skończone).
Dermatologja (Neum an, p rzekład  d -ra  A l. Stockm ann’a). Cena rs. 3 . (Dzie­

ło skończone).
Epizoocyologja i  w eterynarja  policyjna (prof. Seifm an). Cz. I. Cena rs. 2.
Farmacja (Duflos, p rzekład  d -ra  A. Fab iana i Piaseckiego). Tom y trz y ’ 

Cena rs. 18. (Dzieło skończone).
Farmakognozja (prof. T rapp). Tomy dwa. Cena rs; S. (Dzieło skończone).
Farmakologja i recepi.ura (S ch u ch art i Posner, p rzekład  d - r a  W yrzykowskie-
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So). Tomy 2. Cena rs. 10. (Dzieło skończone). W ydanie d rug ie , uzupełnione.
Fizjologja (Donders-H oyer i W u n d t, przekład d-rów  Fabjana i S tockm anna). 

Cena rs. 9. (Dzieło skończone).
Gynekologja (V eit, przekład  d -ra  M. G ruela). Cena rs. 6 . (Dzieło skończone).
Ilislobijja i h istochem ja (K olliker i F rey , przekład  d -ra  S t. W itkowskiego)- 

Cena rs. 10. (Dzieło skończone).
Historja medycyny (H aser, przekład  d -ra  A. H einricha). Tom  I . Cena rs. 3
Laryngoskopjd i Rynoskopja. (D r. B. Taczanowski). Cena rs. 1 kop. 20. 

(Dzieło skończone).
Medycyna sądowa (C aspar-L im an, przekład  prof. W isłockiego i d-.ra S. W it­

kowskiego). Tomy dw a. Cena rs. 12. (Dzieło skończone).
Nauka o chorobach w enerycznych. (R eder-Zeissl, p rzek ład  d -ra  Kurcyu- 

sza). Cena rs . 3- (Dzieło skończone).
Oftalmologja (W ecker, p rzek ład  d -ra  Jodko). Tom I-szy . Cena rs . 3. Tom 

III-ci (Donders, przekład  d -ra  G epnera), zeszyt 1-szy, cena rs. kop . 70.
Patologja ogólna (Uhle, W agner, H a r tn a n n , przekład  Prof. d r . Łuczkiewi- 

cza). Cena rs. 7 kop. 20. (Dzieło skończone).
Patologja i T erap ja  szczegółowa: Choroby mózgu i nerw ów . Cena rs. 3

kop. 30. Choroby serca i naczyń. Rs. 2 . (Prof. Łuczkiewicz). (Dzieło skończone). 
Choroby narządu oddechania (prof. D uchek). Cena rs. 2. (Dzieło skończone). Cho­
roby przyrządów jam y  brzusznej (prof. H enoch). Cena rs. 6. (Dzieło skończone). 
Choroby nerek  (prof. d r. R osenstein). Cena rs . 3 kop. 60. (Dzieło skończone). 
Choroby zaraźliwe chroniczne (prof. H eller i prof. B ollinger). Cena rs 3. (Dzieło 
skończone). Choroby zaraźliwe ostre (prof. Ziemssen). Tomy dw a. Cena rs. 10.

Pediatrja (Vogel, p rzekład  uzupełniony d -ra  Som m era). Tom jeden. Cena 
rs. 6. (Dzieło skończone).

Policja lekarska (d r. Pappenheim ). Tomy 3. Cena rs. 12. (Dzieło skończ.).
Psychiatrja (p r. Pląskow ski). Zeszyt I-szy . Cena rs. 2 kop. 30.
Rys p raktycznej O tiatrji. (d r. B. Taczanowski). Cena rs. 2 kop. 30. (Dzie­

ło skończone).
Tśrmomettja i Sfygm ografjs. (pr. A lw arenga). C e n a rs .3 . (Dzieło skończone).
Toksykohgja (pr. W isłocki). Część ogólna. Cena rs. 2.
Uroskopja czyli badanie  i sem iotyka moczu. (N eubauer i Vogel, przekład  

d-ra W itkow skiego). Cena rs . 3 kop. 60. (Dzieło skończone).
Rys h istoryczno-stitystyezny szpitali i innych zakładów dobroczynnych 

w K rólestw ie polskiem . Tom I-szy z planam i szpitali. Cena rs. 6.

D ru g i dział, m ający na celu śledzenie za postępem  w iedzy lekarskiej, za­
wiera k ró tk i ale dokładny obraz corocznych postępów całej m edycyny we wszyst­
kich krajach, czyli streszczenie wszystkich prac, k tó re  w ciągu roku  ogłoszone 
zostały drukiem  i pod jak im  bądź względem  przyczyniły się do postępu wiedzy le ­
karskiej. D ział ten  nosi nazwę:

2) Przegląd postępu naulc lekarskich: P rzeg ląd  p rac  za rok  1871 obecnie wy­
chodzi i  prenum erow ać go można albo oddzielnie, albo też razem  z „D ziełam i11 
wyżej wyliczonem i, lub z ,,G aze tą  lek a rsk ą .11 Przegląd roczny za r. 1871 obejmie 
50 arkuszy drobnego i ścisłego d ru k u  i wychodzi zeszytami po 10 arkuszy każdy.
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Cena Przeglądu roczna wynosi: I)  d la  p renum eratorów  Gazety lekarskiej i pier­
wszego działu Bibl. um . lek. t .  j .  Dzieł — rs. 4; 2) d la  prenum eratorów  samej 
Gazety lekarskiej rs. 6; 3) d la  n ieprenum eru jących  pism powyższych rs. 8
(z przesyłką;. Przegląd p . n . 1. za rok  1870, 1871, 1872 i 1873 kosztuje każdy 
po rsr. 6.

D ział trzeci B ibljoteki um iejętności lekarskich  stanow i:
3) Biblografja i krytyka lekarska: W ychodzi w odstępach czasu n ieokreślo­

nych i d la prenum eratorów  Gazety lekarskiej dodaje się bezpłatnie.
W  czw artym  dziale B ibljoteki um iejętności lekarskich  zaw iera się:
4) Historja szpitali i zakładów dobroczynnych: D la p renum eratorów  „G azety 

lekarsk iej11 dział ten , jako  dodatek, dołącza się bezpłatn ie. N ieprenum erujący 
Gazety lekarskiej mogą nabywać w oddzielnych tom ach. Do dziś dn ia  wyszedł 
tom  pierwszy i sprzedaje się po rs. 6.

Czasopismo Towarzystwa aptekarskiego we Lwowie. Wych. 
od. r. 1872, rocznie 24 numerów, rs. 4 kop. 20, z przesyłką rs. 5.

Gazeta lekarska, pismo tygodniowe paświęcone wszystkim 
gałęziom umiejętności lekarskich, farmacji i weterynarji. Warsza­
wa, wydawca i redaktor dr. G irsztow t, 8-ka, wych. od r. 1866> 
w 1000 egz., rocznie 52 num erów, rs. 5, z przesyłką rs. 6.

Rocznie wychodzą 2  tom y, k tó re  zaczynają się od dn ia  1 stycznia  i od 1 
lipca; z dniem  1 stycznia 1876 ro k u  zaczyna się tom  dw ódziesty. Ja k o  dodatek 
do Gaz. lek. dołączają się: 1) R ys h is to ryczno-sta tystyczny  szp ita li i in n y ch
zakładów  dobroczynnych w K rólestw ie polakiem . 2) O pisanie K rólestw a po lsk ie­
go pod względem  lekarsk im , oraz: 3) B ibljografja  i k ry ty k a  lek arsk a . Tomy
Gaz. lek . z la t  ubiegłych nabyw ać m ożna po rs. 4.

Medycyna, czasopismo tygodniowe dla lekarzy praktycznych. 
Warszawa, wydawca dr. J. Rogowicz. redaktor dr. Benni. 8-ka, 
wych. od r. 1871, w 600 egz., rocznie 52 numerów, rs. 5, z przesył­
ką rs. 6.

Pamiętnik Towarzystwa lekarskiego. Warszawa, nakł. To­
warzystwa lek., redaktor dr. J. Rogowicz, 8-ka, wych. od r. 1840, 
w 230 egz., rocznie 4 zeszyty, rs. 4, z przesyłką rs. 5.

Przegląd lekarski, organ Towarzystwa lekarskiego krakow ­
skiego i Towarzystwa lekarzy galicyjskich we Lwowie. Wych. 
w Krakowie od r. 1863, rocznie 52 numerów, rs. 6, z przesyłką 
rs. 8.

Przegląd postępu nauk lekarskich we wszystkich jej gałęziach 
i we wszystkich krajach. W ych. od r. 1872, rocznie 5 zeszytów, 
rs. 8, z przesyłką rs. 8. Dla prenumeratorów Gazety lekarskiej rs. 
6, z przesyłką rs. 6. Dla prenumeratorów G azety lekarskiej i Bi-
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bljoteki umiejętności lekarskich rs. 4, z przesyłką rs. 4, (zob. wyżej 
Bibljoteka umiej, lekarskich).

Wiadomości farmaceutyczne. Warszawa, wydawnictwo Tow. 
farmacent., redaktor Mrozowski. 8-ka, wych. od r. 1874, w 500 egz.r 
rocznie 12 numerów rs. 2 kop. 50, z przesyłką rs. 3. Treść 
tomu Ii-go:

I .  Chemja, farmacja: A n ilin a , fa rb y  a n ilin o w e , a  w szczególności fu eh -
syna i  zafa łszow an ie  te jże  p . K. S z p e r l in g a . A rsz e n ik , b ad an ia  chem iczne n a d  
pow ietrzem  m ieszk ań  w y ldejonych  a rsz e n ik a ln e m i o b ic iam i, p . d - r a  H am b erg a  
w S z to k h o lm ie . —  P oszuk iw an ie  a rsen u  w  so lach  a lk a liczn y ch  i  a lk a liczn e -z iem ­
nych, u ży w anych  w  fa rm a c ji, p . P a tro u il la rd  a p te k a rz a  w  G iso rs . U m iejsco­
w ienie sig a rsze n ik u  w ro zm aity ch  tk a n k a c h  zw ie rzą t o tru ty c h , p . d -ra  S ko ło zu - 
bow a w  M oskw ie. A tro p in a , re a k c ja  a tro p in y . B iz m u t, b ro m ek  b iz m u to w y  
Cechy b a rw n ik ó w  w in  czerw onych  f ra n c u z k ic h . C e ra tu m  c h lo ra li. C liem ja, p o ­
g ląd  n a  chem jg w  r .  1874 p . p ro f, d - r a  K o lbe  w L ip sk u . C hem ja w  s fe rach  n ie ­
bios p . Ja n se n a . C h in in a , ch in in u m  e t  fe rru m  se sq u ich lo r . G a rb n ia n  c b in in y -
— Sole ch in in y  z  k w asem  sa licy lo w y m  lu b  k a rb o lo w y m . W od o b ro m ek  ch in in y .
— T ra n  z c h in in ą . C h lo ra l , g iy ce ro le  z w od an em  c h lo ra lu . Cyanek po tasow y. 
O tru c ie . D es ty lac ja . U lepszony  p rz y rz ą d  do  czą tk o w y c h  d e s ty la c ji. D och o d ze­
nie a lkoho lu  w e te rze . E la te ry n a . E le c tu a r iu m  e S e n n a . E m e ty n a , b a d a n ia  
nad e m e ty n ą  p . p . G le n a rd . E te ry  n ow e. E te ry  s ia rk o w e p. M. O rłow skiego . 
E x tr . fol. S e n n a e  sp ir . p .  W . Ł g kaw sk iego . E z e ry n a  (a lk o lo id  E ab ae  ca la b a ric a e ) . 
W odobrom ek  ezery n y . F e r ru m  —  S y r. fe rr i  b ro m a ti. F o sfo r , dochodzen ie  
ehem iczno-sądow e fosforu , p . J .  M rozow sk iego . O d tru tk a  n a  fosfor (a n tid o tu m ) 
phospori). G a lliu m -n o w y  m e ta l. G ly c e ry n a  k ry s ta lic z n a . G ly cerin u m  su lfu ro -  
sum p . B ień k o w sk ieg o . G ossypium  h a e m o s ta tic u m . G o ssy p iu m  jo d a tu m . H e r-  
n ia ry n a . J e rw in a  a lk a lo id  w  V e ra tru m  y ir id e . In fu su m  S ennae  c o n c e n tra t. 
rad . Ip e c a c u a n n h a e  in  p u lv e re , p . F .  F ija łk o w sk ie g o . Jo d , dochodzen ie jo d u  
w m oczu. Jo d e k  po taso w y , c h lo re k  p o taso w y  w  jo d k u . Jo d e k  żelazaw y z cy- 
try n ja n e m  po tasow ym  sodow ym  i  am o n o w y m . K a lii jo d a tu m , g ly c e ro la tu m  
kalii jo d a to . K am fora b ro m o w a p . p . G a u l t ,  a p te k a rz a  w N ancy . K rew , b a d a ­
n ia  n a d  k rw ią  p . S tru v e . S ta n  w ja k im  żelazo zn a jd u je  sig w e k rw i p . p p . P a - 
quefin  i J o l ly .— W ykrycie  obecności k rw i w  p la m a c h , p . B o ttg o ra . K um ys przez  
p. F .  F ija łk o w sk ieg o  m ag . fa rm . K u ssy n a  k ry s ta lic z n a  przez  p p .  F lu c k ig e . 
iB u r i .  K w as c y a n o w o io rn y . O trz y m a n ie  k w asu  cyanow odornego  w  ap arac ie  
p . G a u tie r , przez  p .  C azeneuve. K w as lew u lo w y  p rzez  p p . G ro tę  i  T o llen s . 
K w as m rów kow y. N ow y sposób o trz y m y w a n ia  k w asu  m rów kow ego  przez p . L o- 
r in . K w as p ik ry n o w y , o trzy m y w an ie  k w a su  p i  k ry  n ow ego  przez p . W itts te in . 
Kwas so lny , a p a r a t  do o trzy m y w an ia  czystego  p rzez  p . A . O rłow sk iego  m a g is tra  
far. K w as sa licy low y, n o w y  sposób o trzy m y w an ia  i n ie k tó re  zas łu g u jące  n a  
uw agg w łasności kw asu  sa licy low ego  p rzez  d - r a  K olbe w L ip s k u . K w as sa lic y lo ­
w y, o d b a rw ie n ie n ie  kw asu  sa licy low ego . K w as sa licy low y , o u ży tku  k w asu
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salicylowego w technice i m edycynie przez J. W yszomirskiego m ag. far. Kwas 
salicylowy, przetw ory z kwasem  salicylowym . Kwas salicylowy, rozpuszczal­
ność kwasu salicylowego w glycerynie. Kwas salicylowy z boraksem  lub  kwasem 
borowym . Kwas siarkowy: Oczyszczanie kwasu siarkowego od arsenu za pomo­
cą. podsiarkonu sodowego przez p . T horn  w Buda-Peszcie. Litynow y benzoan. 
Lukrecja, pierw iastek cukrow y w luk rec ji przez p . M. Z. Roussin. Lukrecja, 
Succus L iquiritiae dep u r. M agnesia sulfurosa. Miód sztuczny. Nowa o d tru tk a  
na strychninę. Obecność miedzi w organizm ie ludzkim . Oksykwasy, o u tlen ia ­
n iu  się oksykwasów grupy  tłuszczowej przez p. N. Ley’a i A. Popow a. Olejki ete­
ryczne, Oleum  iridis florentinae. Olejki, synteza olejku eterycznego Chrzanu 
lekarskiego (C ochlearia officinalis), przez A . W . Hoffmana prof. uniw . b e ri. Oleum 
jecoris aselli ferra tum . Opjanina przez p . O. Hesse. Ozonu wpływ na krew  przez 
p . John Dogiel. Przyrządzanie czopków. R aianina. Rtęć. U nguentum  Hy- 
d ra rg iri c iner. S rebro , redukcja  soli sreb ra . S reb ra  lub  z ło ta wydzielenie p. 
prof. B ottgór. S trychniny przem iana w b ru cy n ę  przez p. F . L . Sonnenscheina. 
Sublim at w m ieszaninie kalom elu z cukrem . Tabella p. P in ch o n , służąca do roz­
poznaw ania rozm aitych tk an in  i nici d ro g ą  chem iczną. T lenek węgla w czasie 

’ palenia  ty ton iu . Tłuszcze. Nowy a p ara t do oznaczenia tłuszczów przez p. Tol- 
lens. Ulepszony przyrząd do cząstkowych destylacyj (z drzew orytem ). W ykrycie 
ołowiu w pobiale. W ykrycie kwasu pruskiego w razie o trucia. Zafałszowanie 
oleju lnianego tranem . Zincum  hyperm anganicum , nadm anganian  cynkow y.— 
11. Botanika, farmakognozja: Boldo. Cynamon Padang  zwany. D ivi-D ivi v
Libi-Divi. Gombo. H andel olejem palm owym  w S tarym  K alabarze. Jaborand, 
potoślin Brazylijski (z tab licą  litografow aną). Kakao —upraw a i wywóz z We­
nezueli. Lycopodium selago. M irobalany. N adaw anie koloru kw iatom . Olej 
z C arapa. Oleum  Irid is florentinae. Pom ornik, sk u tk i nalew ki tegoż. Rze­
wień, opisał M ieczysław-Dunin Wąsowicz. Uprawa krzewów różanych i fab ryka­
cja olejku. U praw a szafranu we F rancji. U praw a p ie tru szk i we F rancji. Smro- 
dzieniec na ta rg ach  w Bombaju. Trzcina bam busowa. W anilia . — I I I .  Fizyka.. 
E lek tryczny  donosiciel o ogniu lub  kradzieży. Krzesiwko galw aniczne p . Voisin 
i D ronier (z drzew orytem ). Nowa la ta rn ia  uliczna. Nowy te leg ra f stacyjny. 
Nowospostrzeżone zjawisko indukcji m agnetycznej. P om pa rozrzedzająca za po­
mocą rtęci. Sygnały e lektryczne w ko p a ln iach .— I V .  Mineralogja: Dobywanie
pianki morskiej w A natolji. M etalurgja—przygotow anie surow ych ru d  b izm uto­
wych. O m inerałach telurow ych i bizm utow ych w A m eryce północnej. W ydo. 
bywanie sia rk i w Sycylji (z drzew ). —  Zoohgja: Chrząszcz Colorado (z drzew ory­
tam i). Przechowywanie pijaw ek. Rozmnażanie ostryg perłow ych na wyspach 
Pom otu. Z atrucia  przez ukąszenie wężów jadow itych w A usti’alji. V I. Wiado­
mości bieżące: A ptek i—sta tystyka . A rty k u ł p. B ergkoltza a p t. w St. P e tersbur­
gu  w kw estji sprzedaży lekarstw . A rtyku ł nadesłany w kw estji drogosci le­
karstw . D rugi zjazd lekarzy i przyrodników  we Lwowie. D ziałanie w apna przy 
kiełkow aniu fasoli. Farm acja  wojskowa we F ranc ji. L is t o tw arty  I  w kwestji 
obecnego ukształcenia farm aceutów . L ist o tw arty  I I  w kw estji obecnego ukształ- 
cenia farm aceutów . Niebezpieczna recep ta . O konsum cji m akow ca i haszyszu. 
O szkle sprężystem  czyli ciągliw em . P a p ie r hygrom etryczny. Posrebrzanie
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rozmaitych przedm iotów  w ap tece . P ro jek t farm akopei uniw ersalnej. W ypa­
dek w ynikiem  ekspedycji. V II . Wiadomości miejscowe: A r t .  nad . Pokutne fabry­
kacje wód gazowych. fa rm aceu c i, lis ta  prowizorów farm acji, k tó rzy  w roku  
ubiegłym i na początku bieżącego otrzym ali stopnie. Jub ileusz  50-Ietn i kol. H en­
ryka Spiessa. K om itet kasy wsparcia, odezwa. O tw arcie a p tek i filja lne j. Po­
siedzenie Tow arzystw a farm aceutycznego w W arszawie dnia 22 stycznia. Posie­
dzenie Tow arzystw a farm aceutycznego w W arszawie dnia ś listopada. Od Re­
dakcji. —  V II I .  Rozporządzenia rządowa: O odpowiedzialności osób nie m ających 
prawa tru d n ien ia  się p rak ty k ą  lekarską, za używanie przy leczeniu tru jących  lu b  
silnie działającym i środków . Okólnik Zarządzającego M inisterstw em  spraw  
wewnętrznych do p . gubernatorów  (d. 14 września 1875). Rozporządzenie W ładzy 
uniwersyteckiej o sta łych term inach egzaminów prow izorskich. — I X .  Specyfiki za­
graniczne i środki sekretne: Collodium antephelid icum . L iquor inhala to rius cont-a 
tussim  convulsivam . Sirop d ’hypophosphite de fer. S irop  Q uinquina fe rru g i- 
neous Laroche. Syropus calcii jodati. S y rupus ferri b rom ati. X . Nekrologja: 
Borkowski W awrzyniec. Oytwic Edw ard. H andbury  D aniel. Jache W alen ty . 
Jende Alfons. S th ró tte r  A nton i. —■ Ogtoszenia w każdym  num erze.

IVa/nlki społeczne,

prawne, państwowe i ekonomiczne.

W  roku 1875 ukazało się w tej dziedzinie do 40 druków mniej­
szej i większej objętości oraz wychodziło dwa czasopisma „Bibljote- 
ka umiejętności prawnych44 obejmująca dzieła teoretyczne i zbiory 
prawodawcze, oraz „Gazeta sądowa44 poświęcona sprawom sądowym 
bieżącym i popularnym artykułom  społeczno-prawnym. Szacowne 
czasopismo „Ekonom ista44 dla braku  prenumeratorów i z śmiercią 
redaktora, zaprzestało wychodzić.

Bagehot Walter. O początku narodów', m yśli o wpływie do­
boru naturalnego i dziedziczności na  rozwój społeczności politycz­
nej. Tłomaczenie z angielskiego. Z wyboru Bibljoteki naukowej 
międzynarodowej. Warszawa, Spółka wydawnicza księgarzy. 8-ka, 
str." 237, rs. 1.

Balasils A ugust dr. O Przysiędze stanowczej z dodatkiem 
„o ile wiem i pam iętam ," odbitka z „Praw nika." Lwów, 8-ka, 
str. 50,

Bierzyński Roman. Postęp, wydanie drugie. Warszawa, S. 
Czarnowski i Sp. 8-ka, str. 16, kop. 15.
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Budziński S. O powtarzaniu przestępstw, wedle kodeksu kar­
nego obowiązującego. W arszawa. 8-ka, str. 59, kop. 40.

CelichawsJci Z. dr. Słowniczek łacińsko-polski wyrazów prawa 
m agdeburskiego z wieku XV, przedruk homograficzny z kodeksu 
kórnickiego. Poznań. 8-ka, str. 16 i 6 tablic, kop. 60.

Chodyński Adam. Dawne ustawy miasta Kalisza. Warszawa, 
Napoleon W artski w Kaliszu. 8-ka, str. 103, rs. 1 kop. 20.

Daisenberg Władysław dr. Dzieje filozofji prawa i państwa 
przedstawione na tle dziejów cywilizacji. Tom I, Dzieje filozofji 
nowożytnej. Kraków. 8-ka, str. 720.

Haidinger Andrz. Adwokat domowy czyli każdemu przy­
stępne objaśnienie w jaki sposób każdy przy aktach prawnych 
wszelkiego rodzaju sam się zastępować i potrzebne pisma jako to: 
podania, prośby, rewersy i t. d. bez pomocy adwokata z zupełnym 
skutkiem  prawnym  sporządzać może. N a podstawie najnowszych 
ustaw', z uwzględnieniem ustaw sądowych obecnie w Austrji obo­
wiązujących, przeszło 400 przykładami objaśniony. Pierwsze wy­
danie przekład z 11 wydania niemieckiego zupełnie przerobionego, 
znacznie poprawionego i pomnożonego. Cieszyn, K. M alik. 8-ka 
duża, str. V II I  i 920.

Hubę Romuald. Prawo polskie w wieku XIII, patrz Bibljote- 
ka um iejętności prawnych.

Hube Romuald. Roty przysiąg krakowskich z końca wieku 
XYI wydał i objaśnił. (Wydanie redakcji „Bibljoteki warszaw­
skiej0). Warszawa, Gebethner i Wolff, 8-ka, str. 92, k. 60.

Iliering Rudolf dr .W alka o prawo, z czwartego wydania nie­
mieckiego przełożył Antoni Matakiewicz. Lwów, K . Wild. 8-ka, 
s tr. V II I  i 77, kop. 50.

Kamiński Jan  Maurycy, m agister prawa i administracji. O pro­
stytucji. W ydanie drugie, znacznie powiększone. W arszawa, 
nakład A. Pajewskiego, skł. gł. u S. Czarnowskiego. 8-ka,. str. 
213, rs . 1.

Kasznica Józef. O stosunku prawoznawstwa do innych nauk. 
Przyczynek do encyklopedji prawa. AVarszawa. 16-ka, str. 26, 
kop. 30.

Księga ustaw  cywilnych i powszechna dla wszystkich krajów 
dziedzicznych niemieckich Monarchji austryjackiej, zpóźniejszemiod- 
nośnemi ustawami i rozporządzeniami, opracowana przez d-raM aksy-
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miljana Zatorskiego i d-ra Franciszka Kasparka. Z. I. Cieszyn, K . 
Malil, 8-ka, str. 176, rs. kop. 20.

Limanowski Boi. Socjologja A ugusta Comte’a. Rozprawa filo­
zoficzna. Lwów, księgarnia polska. 8-ka, str. 160, rs. 1 kop. 20.

Mayzel Bronislaw, kandydat praw. O zapewnieniu bytu rodzi­
nie zapomocą ubezpieczeń życiowych. Odczyt miany w sali ra tu ­
szowej d. 7 m arca 1875 r. na korzyść Osad rolnych, kop. 25.

Mioara Czeslaw. O opodatkowaniu gospodarstwa wiejskiego 
z uwzględnieniem stosunków W. ks. poznańskiego. Poznań. 8-ka, 
str. 43.

Miklaszewski W. Rys organizacji władz sądowych podług ustaw X  
z d. 20 listopada 1864 r. i postanowienia o wprowadzeniu reformy 
sądowej w Królestwie polskiem z d. 19 lutego 1875 r. Warszawa, 
1876, nakład księgarni Stoppelle i Stan. 8-ka, str. 155, rs. 1.

Mitłermajer C. J .  O karze śm ierci.podług wyników badań nau )ć 
kowych i postępu prawodawstwa i doświadczenia, przełożyli z upo ■ 
ważnienia syna autora S. K. studenci prawa. Warszawa, Cels Le­
wicki i Sp. 8-ka, str. 154, kop. 60.

Niemirycz Juljusz, obrońca przy Senacie. Filozofja historji p ra ­
wa, czyli historja związku, postępu i rozwoju idei praw a, od najda- ę 
wniejszych czasów aż do nas, wraz z krytycznym  poglądem na byt 
i gospodarstwo główniejszych państw  Azji i Europy. W arszawa, 
1874 i 1875. 8-ka, tom I str. XV i 231 i tom I I  str. 416, pren. na 
4 części rs. 5.

Ochrona praw na nad lasami. Zbiór ustaw i rozporządzeń ty ­
czących się ochrony lasów i polowania, z dodatkiem instrukcji dla 
zaprzysiężonej straży lasowej. Lwów, Gubrynowicz i Schmidt. 8-ka, 
str. VII i 149, rs. kop. 5.

Oczapowski, Dr. J . B. Władza i układ państwa, zarysy polityki 
i porównań prawa konstytucji. I  Wstęp i część ogólna. Kraków, 
Gebethner i Sp,, 8-ka, str. 216, rs. 2.

Rembowski, dr. A. Rozbiór dzieła prof. Okolskiego: „O stosunku 
państwa do oświaty narodowej.“ Warszawa.

Pomniki starodawne prawa polskiego, tom IV wydany stara, 
niem komisji histor. Akadem ji umiejętności w Krakowie, jako ciąg 
dalszy tomów I i II, wydanych w r. 1856 i 1870 przez A. Z. Helcia, 
tudzież tomu I I I  wydanego w r. 1874 przez M. Bobrzyńskiego. Z a­
wiera: Heyzmann prof. dr. Ud. S ta tu ta  synodalia episcoporum Cra-
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coviensium XIV i XV saeculi a codicibus mami scriptis typis manda- 
ta  editis statu tis Vieluni et Calissi a 1420 conditis. Editionem cura- 
vit. Ivrakow, Akademja umiejęt. Str. XVI i 290, rs. 3.

Popowski J . O znaczeniu wielkich ludzi w nowożytnych społe­
czeństwach. Warszawa, Lewicki i Sp., 8-ka, str. 30, kop. 30.

Prądzyński Edward. O prawach kobiety. Wydanie 2-e, po­
mnożone. Warszawa, nakład C. Lewickiego i S-ki. 8-ka, str. 472, 
rs. 1 kop. 60.

Rylski Tadeusz. Dom zarobkowy w obec istniejącego porządku 
/  ekonomicznego (z powodu legatu Staszyca). Kijów. 8-ka, kop. 35.

Sądy gminne, sędziowie pokoju i zjazdy pokojowe. W arsza­
wa, skład u Gebethnera i W olffa. 16-ka, str. 49, kop. 15.

Skwarczyński dr. Paweł. .Ustawa gm inna z 12 sierpnia 1866 r. 
wydał..., wydanie III, Lwów, K. W ild. 16-ka.

Stummer Ed. O stanowisku prokuratora w obec sądu karne­
go. Warszawa, nakład Celsa Lewickiego i S-ki. 8-ka, str. 88.

Suligowski Adolf. O reformie sądowej w Królestwie polskiem 
(odbitka z ,,Niwyct). W arszawa, 1876, skład główny u S. Czarnow­
skiego. 8-ka, s tr. 25, kop. 30.

Ustawa o opłacie stemplowej, Najwyżej zatwierdzona 17 kwie­
tn ia 1874 r. W arszawa, M. Orgelbrand. 8-ka, str. 23, kop. 20.

Ustawy sądowe obowiązujące w Królestwie polskiem. Przepisy 
ogólne postępowania sądowego, krym inalnego i cywilnego. Warsza­
wa, u Gebethnera i Wolffa. 16-ka, str. 45, kop. 15

— Ustawa postępowania sądowego cywilnego. O stawieniu 
się stron i sposobie postępowania przed sądem gm innym , sędzią po­
koju i zjazdowym sądem pokoju. D ruk J . Sikorskiego, str. 69.

— O postępowaniu sądowem w sprawach krym inalnych, przed 
sądami gminnemi, sędziami pokoju i zjazdowemi sądami pokoju. 
D ruk J. Sikorskiego, s tr. 50.

— O dowodach w postępowaniu cywilnem przed sądami 
gm innem i, sędziami pokoju i sądami zjazdowemi.

— O kasacji i uchyleniu wyroków7 ostatecznych sądów gm in­
nych. sędziów pokoju i sądów zjazdowych. Warszawa, str. 35. O za­
kresie władzy sądów gminnych i sędziów7 pokoju, str. 45, kop. 15.

Wzdulski Konstanty. Idea państwa w stosunku do zasad nauki 
gospodarstwa społecznego. (Dochód ze sprzedaży przeznacza się
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dla T ow arzystw a osad rolnych i p rzy tu łków  rzem ieślniczych). W a r­
szawa, 8-ka duża.

Wyzwolenie ludzkości. In sty tu c je  m ocarstw a otom ańskiego- 
8-ka, str. 262. Lwów, A. D. Bartoszew icz, 3 fl.

Zarański, L ichw a a szkolą. Lwów, K sięgarn ia  polska. 8- ka 
str. 32, c. 20.

—  W ydaw nictw  perjodycznych z tej dziedziny m am y dwa, 
jedno teoretyczne drug ie  p rak tyczne, a mianowicie:

Bibljotelca um iejętności p raw nych . W arszawa, w ydaw ca i re ­
daktor M. Godlewski. 8 -ka, wych. od r. 1873 w 500 egz., rocznie 24 
poszytów, rs. 10, z p rzesy łką rs. 12. W ydaw nictw o to zbiorowe, 
rozpoczęte dnia 1 stycznia 1873 roku, wychodzące dwa razy na  m ie­
siąc w zeszytach czteroarkuszow ych, zamieszcza opracow ania o ryg i­
nalne i p rzek łady  z dziedziny następujących  um iejętności: praw a 
cywilnego i karnego , postępow ania cyw ilu, i karnego, filozofii p ra ­
wa, encyklopedji p raw a, p raw a państw ow ego, praw a m iędzynarodo­
wego,prawa kanonicznego, m edycyny sądowej, psychologji k ry m in a l­
nej. B ibljoteka um iejętności p raw nych  dzieli się na pojedyncze se- 
rje, z k tó rych  każda obejmie pew ną ilość dzieł z góry  zapowiedzia­
nych. Serja pierw sza skończyła się z d. 1-ym styczn ia  ro k u  1875 
i z tym że dniem  rozpoczęła się se rja  d ruga . W zeszytach te jse rji d ru ­
giej w yszły następujące dzieła: W ładysław a H olew ińskiego, O zo­
bowiązaniach pod ług  K odeksu N apoleona, w ykład I I I  i IV  ty tu łu  
księgi trzeciej (zeszyt 1— 5), cena rs. 3. — W alen teg o  Dutkiew icza, 
O znaczeniu ju rysprudencji (zeszyt 6), cena kop. 50. — St. Ł . O p ra ­
wie gran icznem  polskiem  (zeszyt 7), cena kop. 80. —  R om ualda 
Hubego, S ta tu ty  Nieszawskie z roku  1454 (zeszyt 8), cena kop. 60.— 
W incentego W yzińskiego, Zbiór praw  i rozporządzeń rządu, t. I  (do­
datek), cena rs. 1 kop. 30, w opraw ie rs. 1 kop 50. — Powody u rzę­
dowe do pierwszej księgi kodeksu cyw ilnego K rólestw a polskiego 
z roku 1825, zeb ra ł i u łożył M ścisław Godlew ski (zeszyty 9 — 18) 
cena rs. 5.

Gazeta sądow a W arszaw ska. W arszawa, w ydaw ca F . F lam m , 
redaktor W. Prokopowicz. Fol., wych. od r. 1872, w 800 egzem pla­
rzach, rocznie 52 num erów , rs. 6, z p rzesyłką, rs. 8.
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H istorja

powszechna, społeczna, literatury, bibljografja, archeologja i t. p.

L itera tura historyczna w porównaniu z innemi działami piś­
miennictwa naszego przedstawia się stosunkowo dosyć obficie; obej­
muje bowiem około 92 druków, od czego odrąciwszy nawet katalogi 
bibljograficzno-księgarskie, a dodawszy natom iast cyfrę dziel nie 
znajdujących się w miejscowym handlu księgarskim , otrzymamy 
i tak pokaźną liczbę druków treści historycznej. Ilościowo biorąc 
tylko powieść, teologja i technologja może się równać z niniejszym 
działem literatury.

Acta synodi dioecesanae Luceoviensis per Bernardum Macie­
jowski episcoporum Luceoviensem tribus postremis diebus Februari, 
anno domiDi MDLXXXIX celebratae, edidit Zeno Chodyński r e ­
gens Seminarii dioecesani Vladislaviensis. Varsaviae. 8-ka, 
Str, 48.

Akta grodzkie i ziemskie, z Archiwum t. z. bernardyńskiego, 
wydane staraniem  galicyjskiego wydziału krajowego we Lwowie, 
tom V. 8-ka, str. VI i 275, 2 złr. 50 cent.

Amborski Jan. Beranger, studjum. Lwów. 8-ka, str. 46, 
kop. 50.

Bieloivski A. Szymon Szymonowicz, studjum. Kraków, Aka- 
demja umiejętności. 4-ka, str. 190, rs. 1 k. 80.

Bobrzyński Michał. O założeniu sądów wyższych prawa nie­
mieckiego na zamku krakowskim. Z. I. (z rozp. Akademji umie­
jętności). Kraków. 8-ka, str. 154 i XV.

Bolanden K. F ryderyk I I  i jego czasy, opowiadania historycz­
ne, przełożył z niemieckiego Józef G rajnert (w dwóch częściach). 
Warszawa, J. G rajnert. 8-ka, cz. I str. 114, cz. I I  str. 98, kop. 50.

Boniecki Adam. Kronika rodziny Bonieckich z przydomkiem 
Fredro herbu Bończa. Warszawa, druk J . Bergera.

Boniecki T. Szkice historyczne. Książęta Szlązcy z domu 
Piastów. Przyczynek do historji rodzin panujących w Polsce, ze­
brany i ułożony przeważnie z niemieckich źródeł. Część II  zawiera 
okres od 1339 do 1612 roku. Warszawa, u Wendego i Sp.. 8-ka duża, 
str. 370. VI, całość rs. 4.
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CelichowsM. Ars. moriendi, d ruk ksylograficzny, opis egzempla­
rzy z Bibljoteki kórnickiej. Toruń, Rakowicz, 8-ka, kop. 
22 */*.

Chodyński Adam. Ks. Ignacy Przybylski, rektor szkól poznań­
skich, płockich i kaliskich, życiorys. Kalisz, druk W. Hinde- 
mitha.

Czarniecki K. H erbarz polski według Niesieekiego, treściwie 
ułożony z I i II. Gniezno, L ange. 8-ka, rs. 7 k. 20.

Dobrowolski Józef. Życie i liryzm Szekspira. Kraków, u G e­
bethnera i Sp., 8-ka, kop. 25.

Dzieduszyc/ii Maurycy hr. Rys dziejów kościoła katolickie­
go, w Szwecji. Lwów, Sejfarth Czajkowski, 4-ka, str. 164, 
rsr. 3.

Dzieła wydane nakładem lub staraniem  drukarni Sikorskiego. 
Warszawa, druk tamże.

Engestrom W aw rzyniec hr. H enryk Ibsen, poeta norwegski, 
z portretem poety. W arszawa, drukiem M. Ziemkiewicza.

Estrejcher K. Eibljografja polska X V i XVI stulecia. Zesta­
wienie chronologicznej, 7,200 druków w kształcie regestru doBibljo- 
grafji, tudzież spis abecadłowy tych dzieł, które dochowały się w bi- 
bljotekach polskich, w ydanie Akadem ji umiejętności, staraniem 
Komisji bibljograficznej. Kraków. 8-ka duża, str. XVI i 226, doda­
tek bezpłatny do „Bibljografji.“

Estreicher K. Bibljografja polska XIX w. K raków , 1). E . 
Friedlein. 8-ka, tom. III , zeszyt 2, arkusz 21—40, str. 161 do 320, 
tom po rs. 7 k. 20.

Formułki chronologiczne, serja I-a. W arszaw a, J . J. Okoński, 
cena kop. 20.

Górecka Marja. W spomnienia o Adamie Mickiewiczu, opowia­
danie najmłodszemu bratu. W arszawa, nak. redakcji Kroniki rodzin­
nej. 8-ka, str. 78, kop. 45.

Górski Kazimierz. Stosunki Kazimierza Sprawiedliwego z R u­
sią. Lwów, Gubrynowicz i Schmidt. 8-ka mała, str. 33 k. 45.

Garzelański ks. M. H istorja św ięta starego i nowego testa­
mentu wraz z geografją Palestyny. Warszawa, Sennewald. 8-ka, str. 
213, rs. 1.

Grajnert Józef. Obrazki historyczne z życia Polaków. 1. O księ­
ciu Dymitrze i PIryciu rusinie. 2. Dwaj bracia litw ini z czasów Jana
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Sobieskiego. 3. Przygody Czecha Tomaszka. 4. 'F lorjan  Szary. 
Z obrazkami. Kraków, A. Nowolecki. 8-ka, str. 154, k. 45.

Gumplowicz dr. Lud. Stanisław Augmsta, projekt reformy ży- 
dowstwa polskiego. Kraków, Adolf Dygasiński. 8-ka, str. 64, k. 50.

Habdanle Z. Słowianie baczność! 8-ka, str. 8, k. 15.
Hoszowski K onstanty. Rozbiór krytyczny bijografów Erazm a 

Ciołka, biskupa płockiego. Kraków. 8-ka, str. 29.
Jarochowski K. Dzieje panowania A ugusta II  od wstąpienia 

Karola XII na ziemię aż do elekcyi S tanisława Leszczyńskiego 1702 
do 1704. Poznań, rs. 3.

Kamiński Antoni Odrowąż. Chronologja czyli nauka podziału 
czasu do zrozumienia i ułożenia sobie Kalendarza. W ilno. 8-ka, 
str. 67., k. 20.

Katalog celniejszych pism perjodycznych polskich, francuz- 
kieh, niemieckich i angielskich na r. 1876, na które prenumeratę 
przyjmuje księgarnia i skład nut... w W arszawie. Warszawa, fol. 
str. 4.

Katalog czytelni polskiej księgarni i składu n u t Stopelle 
i Stan w W arszaw ie. 8-ka, str. 80, kop. 10.

Katalog czytelni polskiej przy księgarni H . Blumenthala 
w W arszawie. Warszawa. 24-a, str. 56.

Katalog dzieł nakładowych i komisowych księgarni sortym en­
towej i składu n u t Stopelle i Stan dawniej M. Grliicksberg w W a r­
szawie. 8 ka.

Katalog dzieł nakładowych i komisowych księgarni sortym en­
towej i składu nut Stopelle i Stan, dawniej M. G-liicksberga w W a r­
szawie. Warszawa, w drukarni Jaworskiego.

Katalog książek ń tera tury  powieściowej, historycznej i nau ­
kowej po nadzwyczaj zniżonych cenach znajdujących się w księ­
garni i antiquarni Szymona Rubinsteina w W arszawie.

Katahg książek polskich rolniczych i z rolnictwem związek 
mających do nabycia w księgarni sortymentowej i składzie nu t 
Stopelle i Stan dawniej M. Gliicksberga. 8-ka,.str. 56.

Katalog książek polskich w czytelni przy księgarni Ch.R. Kem- 
pnera w Płocku. Warszawa. Kempner, kop. 5.

Katalog książek polskich w czytelni przy księgarni, składzie 
materjałów piśm iennych i rysunkowych Izydora W asserm ana 
w Płocku. Warszawa, Wasserman. 16-ka, kop. 10.
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Katalog książek polskich, wydanych od 1860 do końca roku 
1874. W arszawa, Spółka księgarzy. 8-ka, kop. 40.

Katalog książek wyszłych nakładu nu t muzycznych Gustawa 
Sennewalda w Warszawie. 4-ka, str. 4.

Katalog księgarni i składu n u t Leonarda Chodźki w Petroko- 
wie. 16-ka, str. 16.

Katalog księgarni i składu nut, w połączeniu z ekspedycją 
pism perjodycznycli, Adolfa Kowalskiego, N° 5. W arszawa.

Katalog muzeum Gassnera, sztuki i umiejętności, broni, wyro­
bów sztuki, mechaniki, medali, narzędzi inkwizycji, anatomicznych 
i t. d. W arszawa. 8-ka, str. 32, kop. 10.

Katalog n u t wydanych nakładem księgarni i składu nut muzycz­
nych, G. Sennewalda. 8-ka, str. V III.

Katalog tymczasowy, czytelni dzieł wyborowych now'ych nau ­
kowych i beletrystycznych, oraz czytelni dla dzieci w językach: 
polskim, francuzkim  i rosyjskim, Jan a  Jeleńskiego. Warszawa. 
8-ka m., str. 94.

Koźmiński Stanisław, d-r, członek-bibljotekarz Towarzystwa le­
karskiego. K atalog bibljoteki towarzystwa lekarskiego. Dopełnie­
nie I-sze. Warszawa, Towarzystwo lek., 16-ka.

Korzon Tadeusz. Odczyt o życiu umysłowem Grecji. (Na 
korzyść Towarzystwa osad rolnych). W arszawa. 8-ka, str. 16, 
kop. 20.

Kopernicki Izydor, d-r, członek tow. antropolog, paryzkiego, 
członek koresp. Tow. antropol. londyńskiego i berlińskiego, Towr. 
szkól, krak., człon, honor. Tow. lekar. galicyjskiego. Czaszki z k u r­
hanów pokuckich, jako m aterjał do antropologji przedhistorycznej 
ziem polskich, opracował. Kraków, w drukarni Uniwers. Jagiell. 
8-ka, str. 33, z 4 tablicami.

Książki nowe, nuty, mapy, atlasy, ryciny i t. p., do nabycia za 
pośrednictwem księgarni... Rok 1875. Październik-grudzień. W ar­
szawa. 8-ka, bezpłatny.

Kozłowski A. Dwie uwagi nad powieścią: „N asza■ bieda.11 
W arszawa, druk Czerwińskiego i Spółki, j

Kuliczkowski Adam. Stosunek mego „Zarysu dziejów lite ra­
tury  polskiej" do badań i pomysłów d-ra Antoniego Małeckiego. 
Rzecz z powodu artykułu  „Tygodnia" w osobistej obronie napisana. 
Lwów, K. Wild. 8-ka mała, str. 32, kop. 20.
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Kurtyzanki. W arszawa, A. Pajewski. 8-ka, str. 51, kop. 30.
Lisice, Dr. Ksawery. A kta grodzkie i z iem sk ie  z Archi­

wum t.z. bernardyńskiego, wydane staraniem  galicyjskiego W ydziału 
krajowego we Lwowie. Tom V. Lwów. 4-ka, str. VI i 275, rs. 2.

Lubawski Edward. Rodzina Borgiów, studjum historyczne, 
(odbitka z „Niwy).® Warszawa, skład u Stopellego i Stana. 8-ka, 
str. 113, kop. 75.

Matuszewicz Marcin, kasztelan Brzesko-Litewski. Pam iętniki 
1714— 1765 r- Warszawa, wyd. A. Pawińskiego, skł. gł. u  Gebe­
thnera i Wolffa. 8-ka, tom I str. 267, t. I I  str. 317, tom I I I  220, 
tom I— III z przedpłatą, n a 4-ty rs. 4 kop. 50.

Monumentu historica Slavorum meridionalium vicinorumque 
populorum e tabularis et bibliothecis Italicis deprompta, collecta at- 
que illustrata a Vincentio Makuscev doctore philologiae slavicae, 
professore ordinario in  Caesarea universitate scientiarum  varsavien- 
si. Tomus I, Tabularia minora et nonnullae bibliothecae. Volumen I. 
Ancona—Bononia—Florentia. W arszawa. 8-ka duża, rs. 3.

Morawski. Dzieje narodu polskiego w krótkości zebrane. P ia ­
stowie, wydanie II. Poznań, J . K. Żupański. 8-ka, str. 316, rs. 4 
kop. 80.

Mowa pogrzebowa przy wyprowadzeniu- zwłok ś. p. ks. A le­
ksandra Brodowskiego, proboszcza parafji Dziektarzewo, wy­
głoszona w d. 9-tym września 1874 r. Warszawa, autor. 8-ka, str, 
12, kop. 15.

Ortlepp E rnest. Beethoven. Fantastyczna charakterystyka po­
święcona wszystkim miłośnikom muzyki i wielbicielom wielkiego 
męża. Przełożył z niemieckiego H . Bartsch. W arszawa, 1876, skład 
główny w księgarni E . Wende i Sp. 16-ka, s tr . 77, kop. 30.

Pamiętnik Feliksa hr. Lubieńskiego m inistra sprawiedliwości, 
streścił i opracował W ł. Chomętowski. Warszawa, red. K roniki ro­
dzinnej.

Pawhiski A., prof. uniw. warsz. Cmentarzysko w Dobryszy­
cach, rozkopał i opisał. W arszawa, druk Józefa Ungra.

Petiscus A. H. Olimp czyli mitologja Greków i Rzymian z do­
daniem wiadomości o bogach E gip tu , Indyj i kra in  północy, dla do­
rosłej młodzieży, dla kształcących się artystów  i do użytku zakła­
dów naukowych wyższych. Przekład z 10 poprawionego i powięk­
szonego wydania Anastazji Dzieduszyckiej, ozdobiony 89 drze wory-
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tami w tekście i 89 oddzielnych tablic. Warszawa, M. Orgelbrand. 
8-ka, str. 347, w oprawie ozdobnej zbogatem i złotemi wyciskami rs. 
2 kop. 80, broszur, rs. 2.

Prescott H. W. Dzieje panowania Filipa I I  króla hiszpańskie­
go, przełożył z angielskiego Bronisław Grabowski. Warszawa w re­
dakcji Przeglądu tygodniowego. 8-ka, 2 części, I-a str. 817, Il-ga. 
304, rs. 3.

Promyk Kazimierz. O księdzu Stanisławie Staszicu. W arsza­
wa, Cels Lewicki i Sp. 16-ka, str. 23.

Przyborowski Józef. Wycieczki archeologiczne nad Świder. W a r­
szawa, w drukarni S. Orgelbranda synów.

Hanke Leopold. H istorja papieży i papieztwa, przekład T. Sko- 
morowskiego. W arszawa, redakcja Przeglądu tygodniowego. 16-ka, 
część II, zeszyty 5— 10, II  części rs. 2 kop. 50. .

Schlosser F . K. H istorja X V III i X IX  wieku do upadku cesar­
stwa francuzkiego, ze szczególnem uwzględnieniem duchowego roz­
woju ludzkości. Tłumaczenie z piątego wydania niemieckiego. Tom 
IV — V. Warszawa, Spółka wydawnicza księgarzy. 8-ka, zeszyt 
kop. 60.

Schlosser F r. K u . Dzieje powszechne, przekład Bronisława Ko­
morowskiego i Józefa Trzeciaka, Tom X. Dzieje wieków średnich, 
V Przejście do czasów nowożytnych, historja XV stulecia. 8-ka, 
str. 540. Tom XI, X II i X III, Dzieje nowożytne, 8-ka. Dzieje po­
wszechne Schlossera można jeszcze otrzymać w drodze prenumera- 
cyjnej po rs. l  kop. 50 za tom, wychodzi jeden tom na kw artał.

Siemieński Lucjan, P ortrety  literackie, tom IV. Angelius Si- 
lesius, Antoni Malczewski, Paweł W oronicz i Wacław Rzewuski. 
Poznań, J . K. Żupański. 8-ka, str. 393, rs. 1 k. 60.

Smolka dr. Stanisław. Archiwa w W. Ks. Poznańskim 
i w Prusach. Sprawozdanie z podróży odbytej z polecenia komisji h i ­
storycznej Akad. um. w r. 1874. Kraków, Akadem, umiej. 8-ka, 
str. 296.

CnucoKu TeaTpamjHHMt nlscaiiB pasphineH H H M t k b  npeACTaBjie- 
niro Ha c n e n i;  b b  rydepm axb II,apcTBa no.TBCKaro b b  n o jm k  h  c b  h c k m ) - 
HeHiaMH h o  1 aHBapa r. W arszaw a, fol., str. 39.

Stadnicki Kazimierz hr. Synowie Gedymina, -wydanie popraw­
ne, odddział I  — I I  Monwid, N arym unt, oddział III Jaw nuta. 
W  I I I  tomie Rozpraw, wydział, histor. filozof. Akad. um. kra k.
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osobne odbicie. Kraków. 8-ka, str. 129 i dwie tablice genealo­
giczne.

*Swieżawski Ernest. Przyczynek do studjów na podaniem
0 Twardowskim. (W ydanie redakcji „Bibljoteki warszawskiej.“) 
W arszawa, druk J. Bergera.

Virhoiu Rudolf. Pierwotne ludy Europy, tlomaczył z niemiec­
kiego K. Warszawa, Spółka wydawnicza księgarzy. 8-ka, str. 
36, k. 15.

Walewski A nt. członek Akademji umiejętności, Filozofja dzie­
jów polskich i metoda ich badania. K raków, D. E. Friedlein. 8-ka 
duża, str. LX X V , 429 i XVIII, rs. 1 k. 20.

Wójcicki W. Album Jana Matejki, z tekstem  objaśniającym, 
część druga. Warszawa, S. Lewenthal. Foljo duże, k a rt 15 i tyleż 
tek stu ,’całość rs. 10.

Wójcicki K. W . Niewiasta polska w początkach naszego s tu ­
lecia (1800—1830 rok). Warszawa, Michał Gliicksberg. 8-ka, str. 
348 i IV , rs. 1 k. 20.

Wójcicki K. W . Warszawa i jej społeczność w początkach na­
szego stulecia. Warszawa, red. Bibl. warszaw., u G ubethnera
1 Wolffa. 8-ka, str. 255; rs. 1 k. 80.

Wójcicki K, W. Z dawnych dziejów i wspomnień naszego Stu­
lecia. Ivraków% J. M. Himmelblau. 8-ka, str. 231, rs. 1 k. 35.

Wojewódzki Justyn. Myśl Stanisława Staszica w zapisie na 
dom zarobkowy, w obec historji przedmiotu i potrzeby społecznej, 
oraz przyczynek do badań w ogólnej kwestji ubóstwa. W arszawa. 
8-ka mała, str. 114, k. 60.

Wykaz książek polskich N r 37 księgarn i i składu nu t muzycz­
nych M. Olgelbranda. 8-ka, str. 16.

Zakurzenia w Rzymie spowodowane przez Grachów, napisał 
D. L. Stanisławów. 8-ka, str. 54, k. 50.

Zaivadzki Bronisław. Mikołaj Rey z Nagłowic. Lwów. 8-ka, 
str. 92.

Zdanowicz Aleksander. Rys dziejów literatury  polskiej podług 
notat, oraz innych źródeł, opracowmł i do ostatnich czasów doprowa­
dził Leonard Sowiński, tom II. Wilno, Zawadzki. 8-ka, str. VIII 
i 501, tom I i II z przedpłatą na III-ci, rs. 8.
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Czasopismo specjalne należące działu h isto rji lite ra tu ry  m am y 
jedno, mianowicie: „P rzeg ląd  k ry ty czn y .” W ych. w Krakowie od 
r. 1874. Rocznie 12 num erów, rs. 4, p rzesyłką, rs. 5.

Geografja, statystyka, opisy, podróże i t. p.

Piśm iennictw o sta ty sty czn o  - geograficzne nasze wzbogaco­
ne zostało w  roku  1875 około 35 drukam i. N ajw ażniejszem  
zd z ie l tu  odnoszących się je s t obszerny i cenny podręcznik „Geo- 
grafji powszechnej “ G uthego , dopełniony stosownie w dziale S ło­
wiańszczyzny. W ogóle prace geograficzne i s ta tystyczne  stosun­
kowo najliczniej ukazują się w G alicji, a m ianowicie we Lwowie, 
gdzie dla podręczników szk o ln y ch  zwłaszcza w iększe przedstaw ia 
się pole zbytu . Ze s ta ty s ty k i odznacza się tłom aczony z ILaushofera 
„W ykład s ta ty s ty  k i.tt Z m onografij zaznaczyć należy piękne w ydaw ­
nictwo „ Albumu W ilanow a,14 niem niej nader szacowną pracę p .Je leń - 
skiego p. t. „K alisz i jego okolice, “ m ające stanow ić początek całego 
szeregu tego rodzaju opracow ań. Podróży ta k  tłom aczonych, jak  
i o ryg inalnych  w r. 1875 spora zebrała się w iązka, oraz k ilk u  prze­
wodników m iejskich, (jak  K rak o w a , Lw ow a i Lublina).

Anna z Podgórza. Z podróży po E uropie (B ibljo teka „Mrów- 
k ic- tom  35). Lwów, K sięg arn ia  polska. 16-ka, s tr. 136 k. 25.

Atlas s ta ty sty czn y  k ró lestw a G alicji i Lodom erji z W ielk im  
księztw em  krakow skiem , p rzedstaw iający  w 6 kartach : 1) Ludność 
w zględną. 2) Lokalną. 3) G ęstość nasiadłości Polaków . 4) G ęstość 
zaludnienia Rusinów . 5) Stosuek żydów do chrześcian. 6) S tosunek 
płciowy. Lwów K . W ild . 4-ka, s tr. k. 50.

Baranowski Bolesław, nauczyciel sem inar, nauczyciel, w S tan i­
sławowie i Dziedzicki Ludw . nauczyciel, sem inar, we Lwowie. G eo­
grafja  powszechna, ułożona dla u ży tk u  szkół średnich, tudzież do 
nauki samodzielnej, IV zupełnie zmienione, rozszerzone opraco­
wanie geografji Adam a W iślick iego  z zestawieniem dat, podług n o ­
wej m etrycznej, jakoteż podług  dawnej m iary . Z. I. Lwów, Sey- 
fa rth  i Czajkow ski. 8-ka, str. 240.
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Bartsch H enryk. Listy z podróży po Grecji pisane do Michała 
B. Z •widokiem ateńskiej Akropolji. W arszaw a, E . Wende i Sp„ 
8-ka, str. IV 261, rs. 1 k. 20.

Benoni dr. Karol. Krótki rys geografji i historji powszechnej 
dla niższych klas szkół średnich i wyższych klas szkół ludowych. 
Świat starożytny. Lwów, u Gubrynowicza i Schmidta. 8-ka, str. 
157, k. 90.

Benoni dr. Karol. Rys geografji i historji powszechnej dla 
wyższych klas szkół średnich i nauki prywatnej, tom I. Świat s ta ­
rożytny. Lwów, K . W ild. 8-ka, str. 428 i VII rs. 1. k. 80.

Guthe H. dr. filozofjj, profesor w Hanowerze. Geografja po­
wszechna, z 43 drzeworytami w tekście, przekład z drugiego wy­
dania 1872 roku, porównany z trzeciem z 1874 roku, pomnożony 
oryginalną pracą, odnoszącą się do słowiańszczyzny. Zeszytów 9. 
Warszawa, M. Orgelbrand. 8-ka, str. 914 i IV rs. 4.

Haushofer dr. M,, prof. ekon. politycz. i statystyki w Szkole 
głównej politechnicznej w Monachjum. Wykład statystyk i na zasa­
dzie najnowszych badań nauki, przekład S. S. i L. studentów prawa. 
Warszawa. C. Lewicki i Sp.. 8-ka, str. 411, rs. 2 k. 70.

Iluebner Otton. Nowa tablica statystyczna wszystkich krajów 
na kuli ziemskiej znajdujących się, zawiera: 1) Nazwy państw; 2) 
Ich rozległość; 3) Nazwy panujących; 4) Ludność; 5) Wydatki 
państw; 6) Długi państw; 7) Pieniądze papierowe; 8) Obieg bi­
letów bankowych; 9) Wojska na stopie pokojowej; 10) Flotę wo­
jenną; 11) F lotę handlową; 12) Przywóz i wywóz; 13) Miasta 
stołeczne i portowe; 14) Ludność. Nowm wydanie. W arszawa. 
J . Kaufman.

JeleńsH Jan . Sprawozdania z obecnego stanu kraju: I, Kalisz 
i jego okolice. W arszawa, red. Niwy.

Kasprzycki Stefan. Geografja według planu na pierwszą klasę 
szkół średnich. Kraków', A. Dy gasiński i Sp., 8-ka, str. 95, k. 75.

Klun, Dr. V. F. Geograija powszechna. Podręcznik do nauki 
w szkołach średnich, przetłomaczony za zewoleniem autora podług 
IG-go wydania i uzupełniony z zastosowaniem now'ych m iar i wag 
austryackich, opracowali: Ludornił Germans i Romuald S tarkel, 
nauczyciele szkół realnych. Lwów, Karol Wild. 8-ka, str. V III 
i 336, rs. 1 kop. 42 ł/3.
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Kmiotom uaiiaTnaa .ib o A i h i i c k o h  ryóepnin sa 18T5 t o a t . Lublin, 
drukarnia Rz. g u b .— Takie pam iętniki wydają corocznie rządy 
gubernialne wszystkich gubernij, znaleźć tam  można wiele cennych 
wiadomości i materjalów do statystyki krajow ej. W iele z nich zdo­
bią fotografje, widoki, mapy i t. p.

Kolberg Oskar. Lud i jego zwyczaje, sposób życia, mowa, po­
dania, przysłowia, obrzędy, gusła, zabawy, pieśni, muzyka i tańce. 
Serya IX, z dwoma rycinami, wedle rysunku Hoffa. B. zawiera: W. 
ks. poznańskiego cz. I. Kraków, D .E . Friedlein. 8-ka, str. IV  i 320, 
rs. 2 kop. 50.

Niernojowski Ludwik. Obrazki Syberji, ilustrow ał E . M. An- 
driolli. W arszawa. 8-ka, str. 497, rs. 1 kop. 50.

Noc w wąwozie Anti-Libauu, wspomnienie z podróży odby­
tej po m uzułm ańskim  wschodzie 1870 r. W arszaw a.

Odyniec A. E. L isty z podróży (z W arszawy do Rzymu). W ar­
szawa, Gebethner i Wolff. 8-ka, 2 tomy, tom I  str. 390 i II, tom II  
str. 407 i II , rs. 2 kop. 40.

Oświęcim. Z podróży: Turcja, Francja, Niemcy iW łocby. W y­
dał z rękopisu Klemens K antecki. Lwów, Gubrynowicz i Schmidt, 
8-ka, str. 203, rs. 1 kop. 20.

Piłat Tadeusz, d-or. prof. Wiadomości statystyczne o stosun­
kach krajowych, wydane przez krajowe bióro statystyczne, cz. II 
Lwów, 4-ka, str. 177, rs. 1 kop. 12%.

Przewodnik po K rakowie i jego okolicach z dodaniem wszelkich 
wiadomości i objaśnień potrzebnych dla podróżnych. K raków , 
A. Nowolecki. 8-ka mała, str. XLVI, 176 i 88, rs. 1 kop. 20.

Raynal T. E . Rozbitki albo dwudziestomiesięczny pobyt na 
wyspach Auklandzkich, opowieść prawdziwa, według trzeciego wy­
dania francuzkiego, z 19 rycinami i mapą w skazującą położenie 
wysp Auklandzkich. W arszaw a, S. Orgelbranda synowie, 1876 r_ 
8-ka duża, str. 213, cena egzemplarza rs. 1 kop. 80, w oprawie kar­
tonowej rs. 2, w płótno angielskie rs. 2 kop. 25.

Sawicki d-r P. Sprawozdanie z podróży naukowej w r. 1875 
odbytej. Lwów, Gubrynowicz i Schmidt. 8-ka, kop. 20.

Schneider A. Encyklopedja do krajoznawstw a Galicji, z. VIII. 
Lwów. 8-ka, str. 403—503, kop. 75.

Schneider Ant. Przewodnik po Lwowie, z planem miasta i 7 
litografjam i, wydanie drugie. Lwów, Gubrynowicz i Schmidt. 8-ka, 
str. 53, kop. 75. 10
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Sieniawski d-ór. Powierzchnia ziemi i jej klimat. Śrem. 8-ka, 
str. 84, kop. 65.

Skorowidz Królestwa polskieg'0 , czyli spis alfabetyczny miast, 
wsi, folwarków, kolonij i wszelkich nomenklatur w Królestwie pol- 
skiem, z wykazaniem gubernji, powiatu, gminy, parafji, sądu poko­
ju i policji prostej, oraz najbliższej stacji pocztowej, pomnożony od­
dzielnym spisem alfabetycznym gmin, z wykazaniem liczby ludno­
ści w każdej gminie; opatrzony mapą Królestwa polskiego. W arsza­
wa, J . Zinberg. 4-ka podłużna, zeszyt 1 — 4, całość rs. 6.

Steger Fr. Podróże Mungo Parka po Ameryce wedle najnow­
szego obrobienia. Kraków, J. Wildt. 8-ka, str. 356, kop. 90.

Szarankiewicz dr. Izydor. Krótki opis geograficzny i topogra­
ficzny Austryacko-węgierskiej monarchji dla użytku klas niższych 
szkól średnich. Lwów, K. Wild. 8-ka mała, str. VIII, 146 i 1, k. 75.

Tatomir Lucjan, starszy nauczyciel seminarij mgzkich we 
Lwowie. Geografja Galicji. Podręcznik dla uczniów seminarjów 
nauczycielskich i dla nauczycieli szkół, 2 połowTa. Lwów, Karol 
W ild. 8-ka, str. 262, rs. 1.

Tatomir L. Przegląd podróży i odkryć w świecie arktycznym. 
Lwów, A. J. O. Rogosz. 8-ka, str. 147, kop. 6772-

Wilanów, Album widoków, obrazów i pamiątek z opisem. War­
szawa, S. Orgelbranda synowie. Foljo, zeszyt 1—3 z przedpłatą na 
12-cie, rs. 10.

Wykaz miejscowości, których nazwiska polskie do roku 1874 
na niemieckie zmienione zostały, z polskiego na niemiecki i z nie­
mieckiego na polski z dodaniem nowo powstałych osad, alfabetycz­
nie ułożony, Poznań, J. K. Żupański. 8-ka, str. 52, kop. 80.

Zieliński Władysław K.OpisLublina jako przewodnik dla zwie­
dzających miasto i jego okolice, z planem miasta. Lublin, S. Arzt. 
16-ka, str. 67, kop. 50.

Technology a.
Rolnictwo, przemysł, h an d el ,

encyklopedje, kalendarze i czasopisma odnośne.

Dział ten, wraz z czasopismami doń nałeżącemi, przedstawia 
około 120 druków i należy do najliczniejszych w całem piśmiennie-
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twie; dowodzi to coraz żywszego krzątania sig naszego około rolnic­
twa, przemysłu i handlu. Liczne sprawozdania stowarzyszeń ak­
cyjnych fabrycznych, bankowych, kolejowych, są jakby  zwiercia­
dłem ruchu w tym  kierunku naprzód.

Prasa perjodyczna, zwłaszcza specjalno-rolnicza, przedstawia 
rozrost prawdziwie św ietny tak  co do liczby, jak  i co do jakości; 
szczegółowe przedstawienie jej organów zamieszczamy na końcu n i­
niejszego rozdziału. Z dzieł prawdziwą perłą z działu rolnictwa 
jest„Encyidopedja rolnicza “ prowadzona z całą naukow ą! wydawni­
czą sumiennością, przez zasłużonych i znakomitych na polu pracy 
społecznej mężów. Handel także z ukończeniem Encyklopedji han­
dlowej, które wkrótce nastąpi, zyska bardzo użyteczny podręcznik. 
Rzemiosła nasze w „Bibljotece rzemieślnika polskiego11 wzbogaca­
nej coraz nowemi wybornemi podręcznikami znaleźć mogą nieprze­
brany zasób wiedzy praktycznej. Pszczolnictwo, jedwabnictwo, 
mechanika, budownictwo i t. d. w szystko to mniej lub  więcej upra­
wiane jest w naszej literaturze technologicznej, która niedawno 
jeszcze raziła olbrzymiemi brakam i. Nie twie rdzim y abyśmy już 
wszystkie luki zapełnili w tej dziedzinie, ale w każdym razie śmiało 
możem zaznaczyć widoczne postępy na polu wiedzy technicznej.

Bank handlowy w Warszawie. Ogólne zebranie akcjonarju- 
szów dnia 3 (15) kwietnia 1875 r. Sprawozdanie z 4-go okresu 
czynności banku za rok 1874. Warszawa, n. Towarzystwa banku 
handlowego. 4-ka.

Baumeister W ilhelm. Chów trzody chlewnej, przełożył z czwar­
tego wydania niemieckiego Robert Briikl. W arszawa, Spółka wy­
dawnicza księgarzy. 8-ka, str. 243, rs. 1.

Bibljoteka rzemieślnika polskiego. Przewodnik dla szewców, 
czyli krótki zbiór najcelniejszych wiadomości do kunsztu  szówckie- 
go należących, podług najnowszych źródeł ułożył Jerzy Teofil Praw ­
dzie, z 124 drzeworytami w tekście. Warszawa, G ebethner i Wolff. 
8-ka, str. 158 i II, kop. 90.

Bronikowski Jan . O żelazie. (Odbitka) z Gazety przemysłowo- 
rzemieślniczej. Warszawa.

Cennik maszyn i narzędzi rolniczych, oraz innych wyrobów 
z żelaza i mosiądzu, akcyjnego Towarzystwa przemysłowego zakła­
dów mechanicznych i górniczych „Lilpop, Rau i Loewenstein,16 
Warszawa. 8-ka.
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Cennik nasion domu handlowo-komisowego nasion, maszyn 
i narzędzi rolniczych A. Budkiewicza. W arszawa.

Cennik nasion warzywnych, kwiatowych i pastewnych zakładu 
ogrodniczego braci B ardet w W arszawie. Warszawa.

Cennik nasion z zakładu ogrodniczego braci Hoser, N r. 17- 
Warszawa. Fol., str. 2.

Dobywanie i przerabianie torfu, podług Karola Gaera, R. Gys- 
sera i innych (z 11 drzeworytami) Ed. W ...k. W arszawa, red. Ty­
godnika rolniczego.

Dolinowski Jan  ks. Pszczolnictwo praktyczne czyli chów 
pszczół w ulu ramowym zastosowanym do naszego klim atu, z ule­
pszeniami praktycznych pszczolarzy. W ydanie drugie opracowa­
ne siłą zbiorową kilku pszczolarzy polskich, (z wielu rycinami 
w tekście i na oddzielnych stronnicach). Warszawa, J. Korzeniow­
ski. 8-ka, str. 260, rs. 1 k. 20.

Drezińśki A. Podręcznik kieszonkowy do zamiany wiedeń­
skich wag na metryczne, wraz z redukcją cen. Rzeszów, J. A. Pe- 
lar. 16-ka, str. 13, k. 50.

Encyklopedja handlowa podręczna, wydana staraniem  redakcji 
Gazety handlowej, zeszyt IV. W arszawa. 8-ka, str. 305—526, 
całość rs. 3.

Encyklopedja rolnictwa i wiadomości związek z niem mających, 
wydawana pod red. J. T . Lubomirskiego, Ed. Stawiskiego, St, Przy- 
stańskiego, L. Kronenberga, J. Zamojskiego. Tomów 3. Warszawa. 
Gebethner i Wolff. 1873, 1874, 1875. 4-ka, tom I, A—C, str. XX, 
i 769, tom II D—G, str. 1219, tom III, G—K, str. 740, cena 3 
tomów z przedpłatą na 5 rs. 20.

Goslawski R. O wychowie cieląt w perjodzie żywienia się ich 
mlekiem z szczególnem uwzględnieniem doboru rodziców. Poznań. 
8-ka, str. 40.

Gossin Ludwik. K rótki rys hodowli m orwy i jedwabników. 
Warszawa, L. Sygietyński. 8-ka, str. 37.

Instrukcja do użycia siewników rzędowych z fabryki Rudolfa 
Sack w Plagwitz pod Lipskiem, wydana staraniem  Warszawskiej fa­
bryki machin, narzędzi rolniczych i odlewów. Sprzedaż i skład 
główny w W arszawie. Warszawa. 8-ka,

Jaworowski Antoni. Przyczynek do znajomości budowy i wła­
sności wełny, rzecz napisana w celu uzyskania dyplomu z ukończo-
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nych nauk w Wyższej szkole rolniczej imienia H aliny wŻabikowie. 
Poznań. 8-ka duża, str. 71, kop. 75.

Kalendarz handlowy na rok 1876, wydany staraniem  i nakła­
dem redakcji Gazety handlowej, rok 8. W'arszawa, R. O kręt.
8-ka, str. 193, XLVIII i 88.

Kalendarz myśliwski, zgodny z ustawą z d. 30 stycznia 1875. 
Lwów, F. H. Richter. 32-ka, str. 31, kop. 60.

Kalendarz pszczolniczy na rok 1875 w ydany nakładem 1-go 
galicyjskiego stowarzyszenia pszczolniczo-sadowniczo-jedwabniczego 
w Kołomyi. Kołomyja. 8-ka, str. X XX II i 64 k. 80.

Kalendarz rolniczy, wydany staraniem Antoniego Strzeleckie­
go na 1876 rok, 7 wydawnictwa. Warszawa, red. „Bibljoteki rolni­
czej," 16-ka, część I, str. 79, II, str. 256 rs. 1.

Katalog drzew i krzewów’ owocowych wystawiających się na 
sprzedaż w rządow’ym ogrodzie pomologicznym w W arszawie na 
rok 1875, Warszawa, druk K. Kowalewskiego.

Kalendarz roślin, drzew i krzewów hodowanych w zakładzie 
ogrodniczym braci Hoser w Warszawie, pod N r. 1582 lit. i. W ar­
szawa.

Kalendarz wystawy widoków w megaletoskopie i w stereosko­
pach, otwartej przy ulicy Miodowej N r 10. Warszawa, druk J. No­
skowskiego.

Klass, ks. N auka hodowania pszczół w Kószkach. Warszawa- 
u H. Trenklera. 8-ka mała, str. 35.

Księga wynalazków przemysłu i rękodzieł. H istoryczny roz­
wój ludzkości i środki oświaty, tom II. W arszawa, red. „Przyrody 
i przemysłu." 8-ka, str. IV  i 429, rs. 2.

Langie K . Ogród warzywny, jego urządzenie i pielęgnowa­
nie roślin krajowych warzywnych. N a żądanie kom itetu Tow. gosp. 
roi. krakowskiego. Kraków, D. G. Friedlein 8-ka, str. 356 i VI 
rs. 1 k. 20.

Lecouteux Edward. Uprawa i hodowanie kukurydzy, oraz in ­
nych gatunków paszy. Odbitka z Tygodnika rolniczego. W ar­
szawa. 8-ka, str. 89 k. 50.

Lucas Edw. Warzywnictwo, zawierające dokładny wykład 
teoretyczno-praktyczny uprawy ogrodowej i rolnej roślin warzyw­
nych, przez d-ra Edw arda Lucas’a. Z ostatniego pomnożonego w y­
dania, przełożył Ludwik Dembowski. Ze 115 rycinam i, oraz pla-
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nem ogrodu warzywnego. Warszawa, 1876, nakład Gr. Senewalda 
8-ka, str. 344, rs. 1 k. 50.

Majewski Karol, b. uczeń Insty tu tu  Gospodarstwa wiejskiego 
i leśnictwa w Marymoncie, oraz b. Szkoły głównej Warszawskiej. 
Zasady rolnictwa, cz. I. (Z portretem Seweryna Zdzitowieckiego). 
Warszawa, J.1 Korzeniowski. 8-ka, str. 624, cena I  tomu na 
3-y rs. 6.

Masa, patentowana, niepodlegająca wpływom atmosferycz­
nym, platynowa (metaliczna), do pociągania drzewa, żelaza, ka­
mienia i t. p. we wszystkich kolorach. Niezawodny środek do osu­
szania ścian wilgotnych, ochraniania od rdzy, pleśni, grzybków, 
robactwa, jak  również do pociągania o k rę tó w ,' domów, budowli 
.i t. p., i platinoleum (dające się myć obicia) w rozmaitych kolo­
rach i odcieniach do wykładania podłóg, ubierania ścian i t. p. z je ­
dynej fabryki Pfluga et Comp., K itzingen nad Menem. W arszawa 
w drukarni J. Cotty.

Mocnik dr. F. Nowe austryjaclcie m iary i wagi i użycie ich 
w rachunku, z osobliwszem uwzględnieniem potrzeb szkół. Tło- 
maczenie z niemieckiego. Wiedeń, Dyrekcja wydawnictwa szkol­
nych książek. 8-ka, str. 64, k. 18.

MarzychiR. Czy należy hodować u nas owme ras cienkoweł- 
nistych, czy mięsnych? Warszawa, red. Gazety rolniczej. 8-ka 
duża, str. 18, k. 15.

Muschal W. Praktyczny podręcznik do przemiany starej mia- 
X ry na nową i przeciwnie, jakoteż odmiany. Koniecznie potrzebna 

książeczka dla każdego, kto system nowej m iary i wagi zrozumieć 
chce. Cieszyn, E. Feitzinger. 8-ka, str. 46, kop. 15.

Nabielak Rob. Kilka słów o sposobach powiększania docho­
dów z pasiek. Lwów, K. Wild. 8-ka, str. 130, kop. 60.

Niemira Franciszek. Tablica zamiany sażenów kwadratowych 
rosyjskich na prę ty  kwadratowe nowo-polskie. W arszawa, druk 
J. Sikorskiego.

Objaśnienia rachunków dotyczących urządzenia i bilansowania 
kas emerytalnych. W arszawa, w drukarni Gazety lekarskiej.

Olędzki L. O korzyściach z gorzelnictwa przy obecnie obowią­
zującej akcyzie w Królestwie polskiem. Poznań. 8-ka, str. 35. k. 40.

Petion Eustachy, inżynier. O budowie tanich pomieszkań, z ry ­
ciną litografowaną. Lwów, K sięgarnia polska, 1876. 8-ka, str. 32, 
kop. 20.
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Petion E . O konserw acji drzew a, o pożarach, o uogniotrw aleniu  
dachów, o w yrab ian iu  sztucznych  kam ieni do żw irow ania gościń ­
ców, z ryciną iitografow aną. Lwów, K sięg arn ia  polska. 8-ka, k . 20.

Pietraszek J a n , inżynier-m echanik , b. dyrek to r fab ryk i m achin , :/  
b. członek rad y  przem ysłowej przy  byłej Komisji rządowej spraw  
wew. i duch. w K rólestw ie polskiem . M echanika popularna, czyli 
podręcznik dla m aszynistów  i techników  w  ogólności, tudzież dla 
gospodarzy w iejskich i do w ykładów  w szkołach rzem ieślniczych, 
opracował pod ług  najnow szych źródeł, z d rzew ory tam i w tekście, 
tomów 2. W arszaw a, J . K orzeniow ski. 8-ka, str. 97— 192, cena to ­
mu I  i I I  z p rzedp łatą  na  6 zeszytów, rs. 3 kop. 60.

Pietrzycki. K siążeczka kieszonkow a o m iarach  i w agach dzie- >;' 
siętnych. Lwów, K sięgarn ia  polska. 16-ka, s tr . 116. cent. 50.

P iła t dr. Tadeusz. O urządzeniu  składów  zbożowych we Lwo- y( 
wie. Lwów, K. W ild . 8-ka, str. 24.

Podręcznik ustaw y, in s tru k c ji i uchw ał stow arzyszenia spożyw- v  
czego „M erkury .11 W arszaw a.

Pohlens Edw ard, b. kom isarz lasów  rządow ych. Leśnictw o 
praktyczne. W ykład zastosow any do potrzeb obyw ateli ziem skich, /  
posiadających lub życzących zaprow adzać u  siebie lasy. W ydan ie  
powiększone z drzew orytam i w tekście, oraz p lanam i leśno-gospu- 
darczem i i m apą kolorow aną. W arszaw a, J. Korzeniowski. 
16-ka, str. X V III i 132, tablica i 2 po rtre ty , rs. 2.

Prawdzie (zob. „B ibjoteka rzem ieśln ika polskiego").
Próchnica czyli hum us i torf, azot i zw iązki azotowe, przez 

S. Zdz. W arszaw a.
Przegląd w ystaw y powszechnej w W iedniu  1873 r. Praca 

zbiorowa nagrodzona konkursem  redakcji P rzeglądu tygodniow e­
go, w ydana pod redakcją  K osutha. W arszaw a, redak. P rzeg ląd u  
tygod.. 8-ka, str. 884, rs. 3.

Przepisy z ak ład u  rękodzielniczego dla kobiet w W arszawie, y  
W arszaw a. 4-ka, str. 2.

Przygcdzld Ju ljan . Przew odnik rachunkow ości gospodarskiej, 
praktykującej się w n iek tó rych  dobrach gubern ji Kijowskiej i Ka- 
m ieniec-Podolskiej, a w szczególności w dobrach Stawiszcze, do hr. 
B ranickiego należących . W arszaw a, red. G azety  rolniczej. 16-ka. 
str. 65. rs. 1.
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Rocznik odkryć i wynalazków 1874/5, oraz kalendarz i część 
informacyjna na rok 1875. Staraniem i nakładem redakcji czaso­
pisma Przyroda i przemysł. Warszawa, Lewicki i Sp., 8-ka, t. I 
str. 327, t. II str. 289, po rs. 1.

Rocznik Towarzystwa osad rolnych i przytułków rzem ieślni­
czych za rok 1875, wydany staraniem  zarządu Towarzystwa. W a r­
szawa. 8-ka, kop. 60.

Rocznik ziemiański podług najlepszych źródeł zebrany, rok III. 
W arszawa, red. Tygodnika roln. 8-ka, str. 84, k. 50.

Rozbiór kombinacyj ruskiego Towarzystwa ubezpieczeń k ap i­
tałów i dochodów, założonego w roku 1835. W arszawa.

Rozkład jazdy dla służby dróg żelaznych warszawsko-wiedeń­
skiej i warszawsko-bydgoskiej wprowadzony od dnia 3(15)  paź­
dziernika 1875 r. W arszawa. 8-ka mn., str. 55.

Rozkład jazdy na drogach żelaznych warszawsko-wiedeńskiej,. 
bydgoskiej, terespolskiej i petersburskiej, oraz pocztach. Warsza­
wa, S. Orgelbranda syn., 32-ka, str. 23, kop. 10.

Rosmanith Franciszek. .Towarzystwa zaliczkowo - wkładowe. 
W arszawa.

Sekretarzyk najnowszy, zawierający wzory listów w różnych 
okolicznościach potocznych życia używanych, jako też podań, cesyj, 
kwitów, świadectw, testamentów i t. p. Zebrany przez K. K. W y ­
danie drugie pomnożone. Bochnia, W . Pisz. 16-ka, str. 176, k. 50.

Simani J . Praktyczny poradnik rachunkowy, koniecznie po­
trzebna książeczka dla każdego kto system nowej m iary i wagi zro­
zumieć chce. Wiedeń, J . Simani, 8-ka,, str. 31.

Słówko o myśliwstwie. Broszura trzecia. Brody, J. Rosen­
heim. 8-ka, str. 32, kop. 37(/2.

Sobolewski R. Sposoby hodowania trzody chlewnej. W arsza­
wa, Cels Lewicki i Sp.. 8-ka, str. 458, rs. 1 k. 20.

Sporny Józef, inżynier. W ody zaskórne w W arszawie, (odbit­
ka  z Przeglądu technicznego). Warszawa, red. Przegl. tygodniowego.

Sprawozdanie Banku dyskontowego warszawskiego, przedsta­
wione na trzeciem zwyczajnem ogólnem zebraniu akcjonarjuszów 
d. 16 (28) kw ietnia 1875 roku, trzeci rok operacyjny i rachunko­
wy. Warszawa. 4-ka.

Sprawozdanie dyrekcji Towarzystwa kredytowego m iasta Lodzi 
za trzeci rok finansowy, to jest, za czas od 20 października (1 listo-
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pada) 1874 roku do dnia 19 (31 października) 1875 roku. W ar­
szawa. 4-ka, str. 35.

Sprawozdanie dyrekcji Towarzystwa kredytowego m iasta W ar­
szawy, za 5-ty rok istnienia towarzystwa, to jest za czas od dnia 19 
-września 1874 r. do dnia 19 września 1875 r. Warszawa. 4-ka, 
str. 36 i aneksy.

Sprawozdanie dyrekcji Warszaw, towarzystwa ubezpieczeń od 
ognia, za rok czw arty działalności od dnia 20 grudnia (1 stycz­
nia) 1873/4 r. po włącznie dzień 19 (31) grudnia 1874 r. Warszawa.

Sprawozdanie dyrekcji wyścigów konnych w Królestwie pol- 
skiem, za rok 1874. W arszawa.

Sprawozdanie i bilans przedstawione przez zarząd Towarzy­
stwa akcyjnego cukrowni Zakrzówek fabryczny za 1874/5 rok t. j. 
po d. 19 (31) lipca 1875 r. pod decyzję ogólnego zebrania akcjona- 
rjuszów. Warszawa. 4-ka, str. 4.

Sprawozdanie K asy pożyczkowej przemysłowców warszawskich 
za rok piąty istnienia 1874. Warszawa. 8-ka.

Sprawozdanie z działalności Mirkowskiej fabryki papieru za 
czas od 1 lipca 1874 do 1 lipca 1875 roku. 4-ka, str. 8.

Sprawozdanie z działań stowarzyszenia spożywczego „Mer­
kury" za XI półrocze, to jest od 1 lipca do ostatniego grudnia 1874 
roku. Warszawa. 4-ka.

Sprawozdanie z obrotu i stanu funduszów kasy wsparcia podu­
padłych lekarzy, wdów i sierót biednych po lekarzach pozostałych, 
za rok 1873. Warszawa.

Sprawozdanie z obrotu i stanu funduszów Kasy wsparcia podu­
padłych lekarzy, wdów i sierót biednych po lekarzach pozostałych 
za r. 1874. W arszaw a, str. 30.

Sprawozdanie zakładu rękodzielniczego dla kobiet za r. 1875. 
Warszaw'a. 4-ka, str. 5.

Sprawozdanie zarządu dobrzelińskiego Towarzystwa fabryk cu­
kru, za rok fabryczny od 19 czerwca 1874 r. do 20 lipca 1875 r . 
Warszawa.

Sprawozdanie zarządu drogi żelaznej warszawsko-bygoskiej 
i wiedeńskiej za na rok 1874. Warszawa.

Sprawozdanie zarządu Towarzystwa akcyjnego fabryki cukru 
i rafinerji Józefów za rok fabryczny od 19 czerwca (1 lipca) 1874 
roku do 19 czerwca (1 lipca) 1875 r. Warszaw'a.
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Sprawozdanie zarządu Tow arzystw a akcyjnego  fab ry k i cukru 
i rafinerji Leonów za rok fabryczny od 1 lipca 1874 do 1 lipca 1875 
roku. W arszaw a. 4-ka, s tr. 14.

Sprawozdanie zarządu T ow arzystw a zaliczkowo-wkładowego 
grójeckiego na rok 1874. W arszaw a, R ozm anith  i Sp., 8-ka.

Sprawozdanie zarządu w arszaw skiego T ow arzystw a fab ry k  cu­
k ru , za rok rachunkow y od 20 lipca (1 sierpnia) 1874 r. 19 (31) 
lipca 1875 r. AYarszawa. 4-ka, str. 15.

Sprawozdanie zarządu w arszaw skiego Tow arzystw a wzajemne­
go k red y tu , za okres III , od dnia 1 stycznia do d. 31 g ru d n ia  1874 
roku. W arszawa, 4-ka.

Stoivarzyszenie wzajemnej pomocy subjek tów  handlow ych w y­
znania mojżeszowego,— ogólne zebranie członków dnia  19 kw ietnia 
(1 m aja) 1875 r., k ró tk i ry s działalności stow arzyszenia od czasu 
jego  is tn ien ia , oraz spraw ozdanie za ro k  1874. W arszawa. 8-ka 
duża.

Taryfa prem ij za ubezpieczenia nieruchom ości i ruchomości 
w m iastach i osadach K rólestw a polskiego w ru sk iem  Tow arzystw ie 
ubezpieczeń od ognia w Sfc.-Petersburgu, taryfa I I .  AYarszawa.

Towarzystwo dobrzelińskie fa b ry k  c u k ru , spraw ozdanie za rok 
fabryczny od 19 czerwca (1 lipca) 1874 r. do 20 lipca (1 sierpnia) 
1875 r. W arszaw a. 4 -ka , str. 21.

Towarzystwo kotłów  parowych. W arszawa.
Towarzystwo ubezpieczeń „Jakor,*  ogólne w aru n k i ubezpie­

czeń od gradobicia. W arszawa.
Trylski A leksander. W ażność  i znaczenie hodowli owiec 

w obecnych w arunkach  gospodarczych K rólestw a i L itew skich  gu- 
b e rn ij Cesarstwa. Rozprawa czy tana na  sejm iku gospodarczym 
w Toruniu. (Przedruk z G azety rolniczej). W arszaw a. 8-ka, str. 
18, k . 15.

Uprawa m orw y i hodowla jedw abników . (In strukcja  w ydana 
staran iem  spółki jedwabniczej). AYarszawa. 8 -ka, str. 14, k . 5.

Ustawa akcyjnego tow arzystw a M irkowskiej fab ryk i papieru.
W arszawa. 8-ka.

Ustawa kasy  pożyczkowej przem ysłowców w arszaw skich, za­
tw ierdzona przez m in istra  spraw  w ew nętrznych dnia 24 września 
1S69 roku. W arszawa.
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Ustawa spółki jedw abniczej, w ydanie drugie. W arszawa, 8-ka.
Ustawa s t.-petersbursldego  T ow arzystw a ubezpieczeń od ognia, 

oraz ubezpieczeń dochodów i kapitałów . W arszaw a. 8-ka, str. 46.
Ustawa szkoły technicznej T ow arzystw  dróg' żelaznych W ar- 

szawsko-wiedeńskiej i W arszaw sko-bydgoskiej. W arszawa, 8-ka, 
str. 19.

Ustawa Tow arzystw a zakładów  górniczych starachow ickich. 
W arszawa.

Ustawa W arszawskiego m uzeum  przem ysłowego i rolniczego- 
W arszawa, 8 -ka, s tr . 8.

Ustawa w arszaw skiego T ow arzystw a ubezpieczeń od ognia. 
W arszawa, 8-ka.

Ustawa Domu p rzy tu łk u  i w ykszta łcen ia  rzem ieślniczego dla 
ubogich dzieci w St.-Petersburgu. W arszaw a.

Wajgel Leopold. Szkodniki naszych pól, ogrodów i lasów, 
sprzętów domowych i t. d. ze szczególnem  uw zględnien iem  szkodli­
wych owadów z 8 tab licam ikolorow anem i. Lw ów , Seyfarth  i Czaj­
kowski. 8-ka, str. 172, rs. 1 kop. 5.

Warunki ubezpieczeń ruskiego Tow arzystw a ubezpieczeń od 
gradobicia, założonego w ro k u  1871. W arszaw a, 8-ka.

Uspławnienie i reg u lac ja  ko ry ta  W isły  i środki ich osiągnięcia, 
skreślił inżyn ier W . W ierzbowski. W arszaw a. 8-ka, str. 42, k. 42.

Windakiewicz Edw ard, c. k . radca górniczy. Olej i wosk ziem­
ny w G alicji. Lwów, Gazeta lw ow ska, 8 -ka , s tr. 154, rs. 2.

Wzory haftu  białego, zastosow ane do u ży tk u  domowego. W a r­
szawa, nakładem  Ju ljan a  Miillera, w tegoż litografji.

Wzory pism, znajdujących się w d ru k a rn i Czerw ińskiego i S-ki 
w W arszawie. W arszaw a.

Zdanie spraw y D yrekcji głów nej T ow arzystw a kredytow ego 
ziemskiego z czynności dokonanych w czasie od 1 (13) m aja 1874 
roku do 1 (13) listopada r. z. W arszaw a.

Zelranie ogólne Tow arzystw a kredytow ego m iasta  W arszaw y, 
posiedzenie 5-te, odbyte dnia 5 (17) g ru d n ia  1874 r. W arszaw a.

Zednik W ładysław . O użyciu siew ników  rzecz czy tana  na 
konferencji. W arszaw a, nak ł. redakcji T ygodnika rolniczego, str. 
16, kop. 5.

Żukowski M ichał. Pogląd na  w ystaw ę rolniczą w W arszaw ie  
z 1874 r. i rolnictw o krajow e. W arszawa, autor. 8-ka, str. 112, k .50.
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— Czasopism technicznych mamy ogółem 12, z tego rolniczych 7, 
przemysłowych 4, handlowe 1. Z przemysłowych jest ogólnych 2 
(Przegląd techniczny i Czasopismo Tow. techn. lwowskiego), pszczol- 
nicze 1 (Bartnik) i krawieckie 1 (Dziennik mód), krawieckich jest 
właściwie więcej jeszcze (jak Tygodnik mód, Bluszcz i t. p.), ale 
krawiecczyzna jest w nich rzeczą dodatkową, dla tego pisma te po-' 
mieszczone zostały w dziale czasopism ogólnych, gdzie czytelnik 
znajdzie o nich wiadomości:

Bartnik postępowy, pismo poświęcone pszczolnictwu i ogro­
dnictwu. Wychodzi we Lwowie od r. 1875, rocznie 24 numerów7, 
rs. 1 kop. 50, z przesyłką rs. 2.

Bibljoteka rolnicza. W arszawa, wydawca i redaktor A. Mie- 
czyński. 8-ka, wychodzi od r. 1871, w 600 egz., rocznie 12 zeszytów, 
rs. 6, z przesyłką rs. 6.

W roku 1875 Bibljoteka rolnicza pomieściła: 1) Pszczolnictwo ks. Dolinow- 
skiego. 2 ) Przewodnik wykazujący wady i zalety koai. 3) Żniwiarka, jej histo- 
rja, budowa i użycie. 4) Gospodarstwo pastewne, jako środek podniesienia rolni­
ctwa. 6) W eterynarja gospodarcza. 6) Wiedza, jako czynnik produkcyjny w rol­
nictwie. 7)  Najnowsze badania fermentacji alkokolicznej. 8 ) Sprawozdanie z po­
stępu w cukrowarstwie.

Czasopismo Towarzystwa technicznego we Lwowie. W ych.od r. 
1874, rocznie 6 poszytów, rs. 3 kop. 3 7 1/2, z przesyłką rs. 4.

Dziennik mód nowy. Wych. w Krakowie od r. 1873, rocznie 
24 numerów, rs. 2 kop. 70, z przesyłką 4, z dodaniem rycin koloro­
wanych rs. 4, z przesyłką rs. 5 kop. 60.

Gazeta handlowa. Warszawa, wydawca i redaktor R. Okręt. 
Fol., wychodzi codziennie od roku 1864, w 1400 egz., rocznie rs. 8> 
z przesyłką rs. 10.

Treść G. H. stanowią następujące działy: Rozporządzenia rządowe tyczące 
się przemysłu i handlu, przegląd polityczny, telegramy polityczne i handlowe, 
sprawozdania targowe, sprawozdania giełdowe, korespondencje, kronika krajowa 
i zagraniczna, okólniki handlowe, losowania, kursy giełdy i t .  d ., fejleton, 
a oprócz tego artykuły, z których ważniejsze tutaj wyszczególniamy:

Feljeton: Stosunek złota do srebra. Fluktuacje stopy dyskontowej. Prze­
gląd ruchu giełdowego w Berlinie. Proces Ofenhsjma. Jeszcze o giełdzie pro­
duktowej. W kwestji kolei nadwiślańskiej. Wpływ węgla kamiennego na zapo­
trzebowanie drzewa. Przesilenie pieniężne w Neapolu. Porównanie cen krakow­
skich z królewieckiemu. Fabr. cukru w Rumunji. Wystawa międzynarodowa 
w Filadelfji. Wyroby papierów. Najpilniejsze potrzeby kraju (Jeleńskiego), roz­
biór dzieła. Stosunki handlowe między Rosją a Niemcami. Słów parę w kwestji
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giełdy produktow ej. Nowe prawo akcyjne w Auatrji. Rok 1874 pod względem 
ekonomicznym i finansowym  dla  Rosji. Tow. kredytow e m. Bodzi. Nowe prawo 
bankowe niem ieckie (M. M uszkat). F luktuacje  w aluty pieniężnej w A ustrji. K ursy  
wekslowe na giełdzie petersburskiej w przeciągu roku  1874. Obliczenie zysków -  
ności efektów z wiadomemi procentam i bez doliczenia dyw idendy. P rodukcja zbo­
ża w Rofji. Tow. kredytow e m . Warszawy. D rugie zebranie ogólne członków zgro~ 
madzenia giełdowego m. Warszawy. W ypłata  kon trybucji i stan  finansów we 
Francji. O londyńskich bankach Joint-S tock. W iktor Ofenhejm, kaw aler de Pont- 
euxin. H andel F ran c ji w 1875 r .  Zagraniczne stosunki handlow e Rosji. Dwa 
odczyty na  dochód osad rolnych. W arszawskie tow. wzaj. k red y tu , (sprawozdanie 
z roku 1874). W arszaw ska fab . „U nion . “  Zbożowy handel przywozowy w Niem ­
czech. P raca  kobiet w fabrykach. Rosyjskie tow . wzajemnego k red y tu . W arsz. 
tow. „U nion . “  Produkcja, handel wszechświatowy i  środki kom unikacyjne. Ko­
lej libaw ska. Towarzystwo „ P o śred n ik .“  Pogląd  na handel 3-ch la t  ostatn ich  
w ogólności a szczegółowo na handel G dańska z K rólestw em , (W asilew ski). Ilość 
złota znajdującego się w obiegu. Przem ysł naftow y w R osji. S tosunki handlow e 
rosyjsko-niemieckie. W arszawskie tow . ubezpieczeń od o gn ia . B ank  handlow y 
w W arszawie, rzu t oka na  jego działalność. H andel wywozowy Odesy w 1874 r.
0 nowej emisji serji V ukonsolidow. obi. kolei żelaznych. B iuro m iędzynarodowe 
miar i wag. Wywóz i przywóz rosyjski w 1874 r .  Budżet m. W arszawy. Tunel 
pod la M anche. B ank dyskontowy warszaw ski. S tanow isko ro ln ic tw a w kraju  
przemysłu i  h an d lu . Upadek g ru p y  P h ilip a r ta . O ubezpieczeniach n a  życiu 
ludzkiem opartych, (Mayzel). D yw idendy kolei żelaznych francuzkich. Spraw o­
zdanie o wełnie kolonjalnej za rok  1874. Kolej nadw iślańska. S tosunki handlow e 
we Francji w I  kw. 1875. Stosunek spółek pożyczkowych do spółek akcyjnych. 
Budżet franeuzki na  rok  1876. Nowe zasady przy  budowie kolei żelaznych w Ro­
sji. Wywóz okowity z Rosji. Moskiewski b an k  kupieck i. M iędzynar. konferencja 
telegraficzna. Stosunki handlowe F rancji i A nglji w pierw szych 4-ch m iesiącach r .b .  
Zasób m etaliczny F rancji po spłacie indem nizacji. Ogólne zebranie akcj. kolei libaw- 
skiej. P rodukcja  w ęgla kam iennego na wyspie Saghalin . Pokłady w ęgla kam ien­
nego w Rosji. Zobowiązania wypływające z weksli w obec przesileń  handlow ych. 
Płace i w arunk i służbowe w większych in sty tucjach  pryw atnych  w A nglji. Je sz ­
cze w kwestji hand lu  okowitą. Powiększenie długości kolei żelaznych w przeciągu 
1861— 1874 r . Sfa giełdzie berlińskiej, Szachra js tw a giełdowe i założycielskie 
w B erlinie. Produkcja i konsumoja kawy. K ilka słów odpow iedzi na  rep lik ę  p. 
I. Kr., jako wyjaśnienie kwestji wynagrodzenia urzędnika w insty tucjach  pryw a­
tnych. N iem iecki bank państw a i jego k a n to r  wekslu. D roga żelazna nadw i­
ślańska. H andel we Francji w ciągu pierwszych sześciu m iesięcy 1875 r .  Żydzi 
nasi w obec hand lu  i przem ysłu krajow ego, (Bog. Praw dzicki). H andel w A nglji 
w przeciągu pierw szych 8-iu m iesięcy 1875 r .  K ry tyk i i gaw ędy ekonomiczne 
p. Bog. Praw dzickiego. D r. B. H. Strusberg. K atastro fa  banku handlowo-po- 
życzkowego w Moskwie. W  salach banku handlow o-pożyczkow ego w Moskwie. 
Finanse egipskie. O fabrykacji okowity w Rosji. Położenie finansowe T urcji
1 nadzieje w ierzycieli tego państwa. Położenie-finansowe państw  poludniowo- 
i środkowo am erykańskich. O stosunku S trusberga  do B anku h an d l. pożycz.
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w M oskwie. K redyty rzemieślnicze. Fabrykacja cukru  w Czechach pod wzglę­
dem handlow o-technicanym . Połączenie poczt i telegrafów w Niemczech. Ze 
Stanów zjednoczonych północnej A m eryki. H andel H iszpanji. O tegorocznym 
urodzaju w Zachodnich krajach  E uropy  i A m eryki. Do sta tystyki poczty angiel­
skiej. Z A nglji. Ceny okow ity przed k ra tk ą  sądową. Skarga  członków rady 
banku  hand , pożycz, w Moskwie. Motywa pociągnięcia S trusberga do odpowie­
dzialności sądowej. Proces Owsianikowa. Do sta tystyk i poczt w A nglji. Juris- 
prudencja senatu. Towarzystwo kredytow e m, W arszawy. Proces Kownen 
w Senacie. Tow. k red . m. W arszawy, ogólne zebranie. O niektórych finansach, 
(Z iem ianin).

Gazeta Przem ysłowo - rzem ieślnicza. W arszaw a, wydawca 
W .Sommer, redak to r A l. M akowiecki. 4-ka, wych. od r. 1871, w 500 
eg-z., rocznie 52 num erów , rs. 4, z przesyłką, rs. 5 kop. 20.

Gazeta rolnicza, pismo tygodniowe ilustrow ane z dodatkiem 
K urje ra  rolniczego. W arszaw a, wydawca i redaktor J .  Święcicki. 
4-ka, wych, od ro k u  I860, w 1,200 egz., rocznie 52 num erów , rs. 4 
kop. 80, z przesy łką, rs. 6.

Treść: 1) Ekonomja rolnicza. Czy należy wymagać kaucji od dzierżawcy! 
w N r. 1. Rachunkowość gospodarska i dochody ziemiańskie, nap isał Jan Święcicki, 
w N r. 4, 5 i 7, (Analiza dochodów ziem iańskich: I .  Kenta g run tow a. II. Od­
setki od kapitałów . I I I .  Dochód przedsiębiorczy). O zam ianie służebności w po­
wiecie Ciechanowskim, p. I. W. Zborowskiego w N r. 7. Przyczyny nizkiego stanu 
naszego roln ictw a, ze szczególnem zwróceniem  uwagi na służebności w Nr. 10. 
Uwagi nasunięte upadłością Tellusa, studjum  z ekonom iki kredytow ej, przez G, 
Plewako w Nr. 12, 13, 15, 16, 17, 23 i 24. Ustosunkowanie sił pociągowych w go­
spodarstw ie rolnem w N r. 15. W  kw estji separacji służebności, p. K . Ujazdowskie­
go w. N r. 18. Gospodarstwo naszych czasów podług odczytu M uhra, mianego 
w Klubie gospodarstw a w B erlinie, p. A l. Kohna w Nr. 19. Ciężkie w arunki go­
spodarstw  w południowo-wschodnich pow iatach w Lubelskiem , skreśli! Karol Mal­
czewski w Nr: 21. Deficyt w N r. 22. Przemowa p. R. Simon na zebraniu rolni- 
czem w Lohm en w Saksonji w 1874 r. w N r. 11. Sposoby podniesienia gospo­
darstw  włościańskich, p . A. Sniegockiego w N r. 24. K ilka  słów o oficjalistach eko­
nom icznych, p . Lucjana Żuk  w Nr. 51. P ro jek t założenia banku rolniczego ren­
towego w Nr. 52. U w agi nad projektem  zasad do utw orzenia b an k u  rolniczego, 
skreślonym  p. L . hr. Grabowskiego, p . Jana Święcickiego w N r. 31. K ilka uw ag nad 
sk u tk am i powszechnych dużych urodzajów i cenam i rozmaitych produktów  rolni* 
czych, p. Jana Święcickiego w N r. 36. M iędzynarodowy ta rg  zbożowy w Warsza­
wie, p. Zygmunta Jaroszewskiego w Nr. 37. Rozmaitość produkcji ze względów usta­
len ia  docbów gospodarskich, p . J . Z . w Nr. 38. Odpowiedź na uw agi w kwestji 
p ro jek tu  B anku rolniczego, p . Ludwika hr. Grabowskiego w N r. 41 i 42. Szkoły rol­
nicze w N r. 46. Towarzystwo wzajemnego kredy tu  w Żytom ierzu, p. Jelitę w Nr. 
49. P ro jek t wzorowego kon trak tu  dzierżawy w Nr. 4 9 . - 2 )  Produkcja zwierzęca, 
a j  Hodowla inw entarzy: Jakiem i m ianowicie środkam i podnieść m ożna hodowlę 
inw entarza  w kraju , p. Adolfa Biesiekierskiego w Nr. 1 i 2. Słowo o wychowie cie­
lą t  ze względu na ich przeznaczenie, p . Albina Kohna w Nr. l i  2 . Zasady wycho-
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wu dójek i błędy zwykle popełniane, p. Albina Kohna w N r. 4, 6, 7 i 8. Pogadan­
ki owczarskie X X V I, p. Bolesława Kiepuszewskiego w N r. 11 i 12. P a rę  uw ag 
w kweslji żywienia bydła w N r. 21. W ażność i znaczenie hodowli owiec w obe­
cnych w arunkach gospodarczych K rólestw a i Litewskich gubernji Cesarstwa, 
rozprawa czytana na sejmiku gospodarskim  w T oruniu  p. Aleksandra Trylskiego 
w N r. 23, 24 i 25. K arm ienie bydła zim ą, p. Albina Kohna, w N r. 43, 44 i 45.
0  powstawaniu tłuszczu w m leku, p. d-ra Ignacego Pietruszewskiego w Nr. 43. M ąka 
mięsna jak o  pokarm  dla zw ierząt, p . Albina Kohna w Nr. 46. O powietrznych k ą ­
pielach; przyczynek do trenow ania, skreślił A dolf Biesiekierski w Nr. 27. K arm ie­
nie bydła w oborze przez lato , p . Albina Kohna w N r. 29. O rep ro d u k to rach , Sta- 
nisłaioa Witowskiego w N r. 29. W artość w yw aru jako paszy, Albina Kohna w N r. 
30. Słówko o k o n iach , p. Medarda Doionarowicza w Nr. 31. Składowe części 
organizmu zwierzęcego i roślinne ich  pożywienie w N r. 35. Rada w niedostatku  
paszy, p. Ignacego Łyskowskiego w N r. 48. O strzyży zw ierząt domowych, p. Ma- 
rjanaPietrzyckiego w Nr. 50 i 51.— 6) W eterynarja : Szwy (S atu ra), p . Sobolew­
skiego w N r. 1. Nowa m etoda leczenia chorób zaraźliwych i nagłych u zw ierząt go­
spodarskich, p . Zygmunta Jaroszewskiego i Czesława Sticha w N. 3 i 11. Księgosusz.— 
K arbunkuł czyli zaraza śledziony.— Zaraza p łu cn a .—N osacizna.— T ylczak .—Z ara­
za końska tyfoidalna.— W odunka czyli wodnica mózgowa, p. Sobolewskiego w  N r. 
26 i 27. Leczenie bdsednisnia w Nr. 33.— Robactwo trzew ne w N r. 34. — Tasie­
miec owczy w N r. 47, Romualda Sobolewskiego, — c) Pszczolnictwo, jedw abnictwo
1 rybactwo: Gospodarstwo stawowe, p . Ksawerego Stabrowskiego, inżyniera i hodow­
cę ryb w N r. 6. W spólka jedw abnicza w N r. 8 i 9. S taw ek  tarłow y d la  karp i, p . 
Ksawerego Stabrowskiego, inżyniera i hodowcę ryb  w N r. 10. L ist o tw arty  do St. 
L ineburga z M otul, p. K s, Stabrowskiego, inżyniera i hodowcę ryb w Nr. 15. N a­
sienie morwy w Nr. 18. Losy jedw abnictw a na U krain ie, p . Fr. G. w Nr. 20 
i 21. O wyborze u la, p. Gustawa Tosińskiego w Nr. 25 i 25. Z dziedziny pszczolni- 
ctwa (z drzeworytam i), p. Stanisława Thiel w N r. 43. O zaprow adzeniu współki 
pszczolarzy, p. A . P . w Nr. 50.—3) Produkcja roślinna, a) O upraw ie roślin: W ska­
zywanie używanych w Niemczech sposobów w ytępienia kanianki z koniczyny w N r. 
3. Nowe g a tu n k i ziem niaków w N r. 8. K ilka  słów o potrzebie uw zględniania 
sposobu zakorzenienia roślin przy uk ładan iu  płodozmianów w Nr. 8. Choroby r o ­
ślin, p. d-ra Tad. Kowalewskiego, zarys V I w Nr. 12. Rzodkiew olejna w Nr. 14. 
Wpływ g ru n tu  na siłę rodzajną z iarna użytego do siewu w N r. 17. W  jakich w a­
runkach opłaca się u  nas siew rzepaku, p. Stanisława Wolskiego w Nr. 17. N ie­
przyjaciele roślin  pastew nych, p. Albina Kohna w N r. 19 i 20. U praw a żyta na 
paszę, p . J . Z .  w N r. 30. Zasiew pszenicy, p. J. Z. w N r. 31, 32 i 33. O niektórych 
roślinach  naszych, p. Albina Kohna w N r. 34. Chińska lucerna, p . C. S . w Nr. 34. 
Spostrzeżenia nad sadzeniem roślin ziem niaczanych, p. K . Pietraszewskiego w Nr. 
37. Przyczynek do upraw y rzcdkw i olejnej, p. Albina Kohna w N r. 38. O k ie ł­
kowaniu nasion moczonych w wodzie wystawionych na działanie pow ietrza, w N r. 
42. O upraw ie ziem niaków i końskiego bobiku  w Nr. 45. K rótkie u w ag i o pło- 
dozmianach, p. Fr, Gorczyckiego w N . 47. Proso białe, p . Antoniego Sidorowicza 
Odpowiedź na  a rty k u ł p. t .:  „K rótkie uw agi o p łodozm ianach,“ p. M. P. w N r 51. 
Proces oddychania kiełkującej pszenicy, p. C, J , z Podo'a w N r 52. b) O upraw ie
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łąk  i roślin pastew nych: O upraw ie m archw i pastew nej, p . E . F . z Rawskiego 
w TT. 4. O upraw ie łąk  za pomocy kom postu, p. Henryka Święcickiego w Nr. 9.
0  osuszaniu torfowisk i zakładaniu łąk  na  takow ych, p. Leopolda Grodzickiego 
w N r. 13. Czas sprzętu roślin pastew nych, p . Albina Kohna w Nr. 27. Przelot 
(an th y llis  vu lneraria), p, Albina Kohna w Nr. 32. U praw a rzepy w N r. 48 .— ) 
Leśnictwo: Jak  należy postępować przy wyrobce drzewa w lesie, ażeby m ieć ma- 
te rja ł trw ały  do budowy i wszelkiego innego użytku, p. A , w N r. 6. O zakładaniu 
siewnych szkółek leśnych czyli rozsadników, p . Edwarda Wojzbuna w Nr. 16, 17
1 18. O korzyściach, jak ie  zapewnia zaprowadzenie w lasach zagajeń dębowych 
i  sosnowych, p. Aulejtnera w Nr. 21. O tru flach , p. Aulejtnera w N r. 28. Grzyby 
jadalne i tru jące  w Nr. 39. O zakładaniu szkółki lipow ej, p. EdwardaWojzbuna w Nr. 
45 .—d) O grodnictw o: Dlaczego drzewa owocowe nie rodzą w N r 21. Wiśnia Ma- 
haleb  w N r. 35. W ażniejsze roboty jesienne w ogrodzie owocowym warzywnym 
i kwiatow ym , Edmunda Jankowskiego w Nr. 37. U praw a i pielęgnacja hijacyntów  wN. 
5 2 . 4) Uprawa roli i kwestja nawożenia: O fosforanach, p . Stefana Bzowskiego w N r. 4 
i 5. Spraw ozdanie o próbie fabrykacji nawozu z kości dokonanej w P iaskach  lu­
belskich, p . Bogdanowicza w Nr. 11. Kompostowanie nawozu celem  należytego 
użyźnienia gruntów  piaszczystych w N r. 19. Opis dospodarstwa w dobrach Mile­
jów  (G ubernja i powiat lubelski) w N r 22, 23, 24, 25, 26, 27, 28, 29 i 30. Czy bo­
gactwo hum usu w gruncie to samo znaczy co siła g run tu? p. Albina Kohna w  N r. 
28. Nawóz racjonalny w N r. 30. Użycie i przysposobienie kości na  nawóz, p. 
Z . J . w  N r. 35. K ilka uw ag nad opisem gospodarstw a w dobrach Milejów, p. Zy- 
gmunta Onitsche w Nr. 36. Korzystny wpływ oceniania g ran tów  w N r. 37. Kilka 
słów o upraw ie płaskiej, p .Rotnana S .  w Nr. 39. Odpowiedź n a  artyku ł: K ilka słów
0 upraw ie płaskiej, p . Fr. Gorczyckiego w N r. 42. —  5) Przemysł rolniczy: Wiado­
mości o ulepszeniu ap ara tu  kolumnowego w gorzeln i i przyczynie p leśni w słodzie 
jęczm iennym , p . Albina Kohna w  Nr. 10. Zm arznięte kartofle  i sposób ich zużytko­
wania w N r. 14. —  6) Mechanika rolnicza: B rona kołowa ta ra n te la  (z drzewory­
tem ) w Nr. 6. Pom pa p. Beaumć (z drzeworytem ) w N r. 11. Pogadanki rolniczo- 
m echam czne, .skreślił prof. T . R ylski: I .  Narzędzia i ‘m achiny do upraw y roli 
w N r. 13 i 14. IL  M achiny żniwne w N r. 22. III . M łocarnie i m achiny popędo­
we (z drzew orytem ) w Nr. 38. IV . M achiny na wystawie w Stanisław ow ie, pługi 
trójskibow e, m łocarnia do koniczu, siekacze do okopowych w N r. 52. Pług
1 socha, p. Stanisł, Rówieńskiego w N r. 20 . Nowy w iatrak , p. Kaniowę w N r. 22. 
Przyrządy do spraw dzania dobroci m leka na w ystaw ie wyrobów m lecznych 
w Gdańsku w N r. 22. Ż n iw iark i p. Medarda Bownarowicza w N r. 34. Uprawa 
pługam i podwójnemi inaczej dw upiętrow em i (z drew orytem ) p. Z . J. w Nr. 36. 
Praktyczny k ie ra t (z drzew orytem ) w N r. 43. Koszty i korzyści użycia żniw iarek, 
p . Romana S . w N r. 49. 7) Rzeczy społeczne i ekonomiczne: H istorja  włościan pol­
skich streszczona p. Józefa G ra jnerta , podług dzieła W . A. Maciejowskiego w Nr. 
3, 4, 5 i 6 . L ek i gorzkie i ich działanie na organim z p. d - r a  Ignacego Pietraszew- 
skiego. Przemysł gorzelniczy, jego znaczenie i przyszłość, p. A l. Tr. w N r. 23. Ra­
ch u n k i bieżące. L isty  z gub. kijowskiej o rzeczach gospodarskich, p. Fr. Gawroń- 
kiego w  Nr. 28, 29, 30, 36, 37, 40, 41, 44 i 45. W pływ księżyca na zm ianę pogo­
dy, p. W . Z . Z . w N r. 33. Jak% maj% wartość wystawy w ogóle d la  rolnictwa
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i jaką, korzyść m iały wystawy zeszłoroczne d la nas? p. Antoniego Ealkstejna w N r. 
31, 32, 33 i 34. Belgijska k u ltu ra  ziemi, p . Wasilewskiego w Nr. 35. S ystem  gospo­
darstw a rolnego na irygow anych lo tnych piaskach wybrzeży m orskich  pod G dań­
skiem, p . Wasilewskiego w Nr. 38. Alkoholiczne napoje na  północy w N r. 42. 
W zrost ro ln ictw a w Stanach zjednoczonych A m eryki w N r. 46. Rolnictwo w Ja -  
ponji, p. Wasilewskiego w N r. 48. O zawiadowcach gospodarskich, p . Karola Mal­
czewskiego vr K r. 50. — 8) Rzeczy bieżące. Spraw ozdanie z wystawy płodów ro ln i­
czych i gospodarskich w W arszawie 1874 roku. X I. Pogadanki ow czarskie, p. 
Bolesława Klepaczewskicgo w N r. 2 i 3. R zut oka na handel zbożem w roku  gospodar­
skim 1874/5, nap isał Jan Święcicki w N r. 26 i 27. J u k  to w ygląda i co z tego wy­
niknie, p. Zygmunta Dangla w Nr. 14. Wystawa rolnicza w Szawlach w N r. 39 
i 40. Z k ra ju  i zagranicy, p. Faustyna Bicz w N r. 47, 49 i 50. P rodukcja wełny 
w osadach angielskich w Nr. 52. -  9) Przegląd rolniczy. —  10) Korespondencje roi- 
nicze. —  111 Piśmiennictwo rolnicse. — 12) Rozmaitości.

Gospodarz, pismo rolnicze. T oruń , w ydawca i red ak to r E. 
Dom m irski. 4-ka, wych. od r. 1872, ro czn ie  52 num erów  kop. 80, 
z przesyłką, rs. 1 kop. 50.

Tieść. 1) Rozprawy: Rozm yślania gospodarza w początku nowego roku. 
Ja k  obchodzić się z kośćmi, żeby za nawóz użytem i być m ogły. Jak ie  korzyści 
mamy z śniegu na polach i jakie on szkody wyrządzać może. Coś o w artości łu ­
binu. Uwagi o wartości drzewa akacjowego. J a k i  gdzie urządzać w ypada go­
spodarstw a pastwiskowe. W  jak i sposób może sobie gospodyni wysoką cenę za 
masło w yrobić. Jak ie  traw y  siać w płodozm iany pastwiskowe? K ilka  słów do ko­
misji Kółek rolniczych zdających sprawg z zwiedzanych gospodarstw . K apusta 
schw einfurcka. O robieniu m asła z słodkiej śm ietany. J a k  można wyleczyć z ła ­
m aną nogę u konia. Co to jest barom etr, a co term om etr. D la czego teraz  istn ie­
je taki ogólny zapał do m lecznego gospodarstw a. Rocznik I K ółek rolniczych 
włościańskich w W ielkiem  księztwie poznańskiem, zestaw ił M. Jackow ski, patron  
tychże kółek. Czem zastąpić chybioną koniczynę. J a k  leczyć parchy . Zebrania 
w T oruniu d n ia  15 i 16 m arca. Ł atw y i tan i sposób fabrykacji kom postu. Ja k i 
gatunek buraków  pastew nych najwięcej polecenia godny? K ilka  uw ag o u trzy m a­
niu i paszeniu świń. Jak i sposób budowania gospodarskich budowli jes t n a jp rak ­
tyczniejszy? K ilka rad  d la  gospodarzy sadzących drzew a owocowe. K alendarz 
d la pszczolarzy. Gawęda I  breczkosieja w r .  1875, (zawiera: Pobudzenie na
wiosnę. Doświadczenie z cielętam i. O m ieszankach). J a k  sadzić wino. P ro ­
sty i ła tw y sposób tęp ien ia  liszek. Słówko o k ilku  ważnych szczegółach, n a  które 
zważać trzeba podczas siewu grochu, ow sa i jęczm ienia. Czy woły m am  skasować 
albo nie? O sadzeniu cebuli. O wiosennej pracy około pasieki. R ozpraw a od­
czytana na zebran iu  Kółka rolniczego w K am ieniu, p . Józefa Ju lsk ieg o . Jaką  
wartość ma zielona kukurydza (ma!s) i jak  do niej ziemię upraw iać. Jak  się wy­
konywa regulów ka i jak ie  ma znaczenie. N iektóre uwagi o dochówku koni. Roz­
praw a czytana na  zebraniu K ółka włościańskiego w O strorogu, p . J . S. K ilka 
uw ag o rozm aitych zabezpieczeniach I .  C zarna m alw a"(A lthea rosea fl. n ig ro). 
Z atrudnienie pszczolarza w m aju. K ilka uwag o rozm aitych zabezpieczeniach I I .  
(Jeszcze słówko o tow arzystw ach zabezpieczeń w ogóle. — Towarzystwa, zabezpie-

31
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czające szkodę z gradobicia). Opis n iek tórych  operacyj w eterynarsk icb , napisał 
Rom uald Sobolewski, w eterynarz. Łatw y sposób w ędzenia m ięsiw . O ogórkach 
i ieh upraw ie. K ilka uw ag o rozm aitych zabezpieczeniach III (Towarzystwa za­
bezpieczające szkody ogniowe. — Tow arzystw a zabezpieczenia życia). Rozprawa
0 sianiu m archw i, czytana na posiedzeniu K ółka rolniczego w Kam ieniu, p . Józefa 
Ju lsk iego . Czas teraz coś o mierzwie powiedzieć. U w agi Kujawy o przyczynach 
upadania  włościan skiego stanu, I. R ydz chiński olbrzym i (Raphanns ehinensig 
oleiferus), napisał F ra jtag . Sposób tęp ien ia  os. A kuratna  órka i włóczka to  pod­
staw a ugorowej upraw y, napisał M. Br. Co to jes t sztyngiel o koni, jak  powstaje
1 ja k  się usuwa?, napisał R om uald Sobolewski, w eterynarz. Uwagi Kuj" wy o przy­
czynach upadania włościańskiego stanu, I I .  Z atrudnienie pszczolarza w czerwcu* 
Uwagi Kujawy o przyczynach upadania  włościańskiego stanu , I I I .  K ilka uwag 
wziętych z doświadczenia o gnojeniu pszenicy. Spraw ozdanie kom isji Czem piń­
skiego K ółka rolniczego z rewizji dwóch gospodarstw . Co to jes t influenza i jak  
się ją  leczy?, nap isał Romuald Sobolewski, w eterynarz. Nowy sposób uszlachet­
n ienia  drzew abrykosow ych, napisał D. A. Rakowicz. Z atrudnienie pszczelarza 
w lipcu . Do Kółek rolniczych włościańskich. O rójce czytał na zebraniu  ro ln . 
w Kam ieniu Józefa Ju lsk i, ogrodnik . Sposób przechow ania nowalij i zabezpie­
czenia konserw ów od pleśni. Oczkowanie, okulizow anie drzew  owocowych. O po­
trzebie wyehodowania własnych szczepów owocowych, napisał D. A. Rakowicz. W y­
cieczka rolnicza. U w agiK ujaw y o przyczynach upadan ia  włościańskiego stanu, IV . 
Kiedy ciąć trzeba drzewo, żeby było na jtrw alsze . Z atrudnien ie  pszczolarza w sier­
p n iu . Jak  leczyć zapalenie w ym ion, nap isał Rom uald Sobolewski, w eterynarz. 
Ja jka  w czasie zim y. Jak  to ludzie powinni być ostrożni lecząc zwierzęta w choro­
bach zaraźliwych. Do członków Kółka włościańskiego Kleckiego. Co je s t dobry go. 
spodarz? czytał Paweł Cięeiała (m ł.) n a  wycieczce w C ierliczku. Jak  zaradzić 
brakow i pastw iska dla bydła w bieżącej jesien i. Co należy robić ze szczepem owo­
cowym, który  zasadzony bądź to w jesieni lub n a  wiosnę, n iety lko  w latorózgi nie 
w yrasta, ale  naw et r l iś c i  n ie  opuszcza?, nap isał D. A. Rakowicz. O parce lac ji 
g run tów , odczyt m iany w Cierliczku p. A. M acurę. Czy można ścinać obecnie 
łę ty  ziemniaków i obrywać liście z buraków . U w agi K ujaw y o przyczynach u p a ­
dan ia  włościańskiego stanu, V . Czy łęty ziem niaków, liście ćw ikły, kapusty , kuku­
rydzy i t .  d. kisić można i j a k  się to  robi? Jak ie  są przyczyny złego apety tu  u  zwie­
rz ą t i jak a  na  to rada?, napisał R. Sobolewski w eterynarz. K ilka uw ag o parcelacji
spisanych po przeczytaniu rozprawy p . A . M acury, napisał M. B r  Jak  i co
paść całem  ziarnem? Jak ie  z iarno siać powinniśmy? Uwagi Kujawy o przyczy­
nach  upadania  włościańskiego stanu, VI. M urzonka w pszenicy i środki przeciw ­
ko niej, nap isał W incenty  Chrzanowski. Z atrudnien ie  pszczolarza we w rześniu. 
Ja k  głęboko powinien siew ozimy dostać się w ziemię. B urak i cukrowe. Co to 
je s t  kwas salicylowy i do czego on służy? Odpowiedź na lis t z F re ido rfu  o urzą­
dzaniu płodozm ianu. Jak  leczyć zwierzęta na  zew nętrzne robactw o. Co są t ry -  
ch iny . Jak ie  są powody nieuczęszczania gospodarzy naszych na zgrom adzenia 
rolnicze? (Głos z pod Luba’wy). Zazimowanie pszczół. K ilka  uw ag o zachowaniu 
na  zimę okopowizny przy  tegorocznym  braku  słom y. Uwagi K ujaw y o przyczy­
nach  upadan ia  włościańskiego s ta n u ,'V II . Jeszcze raz o urządzaniu płodozm ianu
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z uwzględnieniem, p. K. z P reidorfu. O rasie owiec Rom anowskich. Z atrudn ie­
nie pszczolarza w październiku. Co teraz  gospodarzow i przypomnieć warto? Ucz­
my się z doświadczenia d rug ich . O sadzeniu drzew  owocowych. Co robić skoro 
się koń zatratu je. O tuczeniu wieprzy i o paszeniu w ogóle. Odczyt rym arza p. 
Karola Jasińskiego na walnem  zebran iu  rolniczem  w Czarnkowie. Siew pestek  
i ziarnek owocowych. Dalej o sadzeniu drzew  owocowych. J a k  sobie radzić 
w obec wczesnego mrozu. Słówko gospodarza do zarządu Kółek i towarzystw ro l­
niczych. Z atrudnien ie  pszczolarza w listo pad zie i w ogóle podczas zimy. Do 
szanownych zarządów Kółek rolniczych w łościańskich. K ilka  słów o założeniu lu- 
eern ika. Odpowiedzi na zapytania  m łodego ro ln ika  zaw arte w N r. 43. Uwagi 
Kujawy o przyczynach upadan ia  w łościańskiego stanu , V III . Zaraza pyskowa.
0  mierzwie, szczególniej przez co ilość je j w tym  roku, tak  w słomę ubogim ,.po­
większyć, odczyt p. Tomaszewskiego na zebraniu  rolniczym  w Chełmży. K ilka 
słów o roślinach z k tó rych  pszczoły m iód i chleb, czyli obnoże biorą. Do Kółka 
rolniczego w Buku. Ja k ie  znaczenie m a gips w naszych sta jn iach, oborach
1 owczarniach? J a k ą  wartość m a ziarno łub inu  i kukurydzy jak o  pasza. W ędrow­
ny nauczyciel ekonomji. P ro s te  sposoby przechow yw ania lodu bez lodowni. Czy 
nie lepiej byłoby, gdyby konie, m ianowicie fornalskie, sta ły  na gnoju , niżeli na 
stałej podłodze. Jak  leczyć robactw o płucowe i kaszel ztąd  powstały. Od red ak ­
cji. Odezwa pa trona  K ółek rolniczych w łościańskich, p. M. Jackow skiego do za­
rządów Kółek rolniczych włościańskich. O pracach  w polu podczas zimy. Od­
czyt pana Gośiinowskiego w K ółku rolniczem  szam otulskiem . Czy jes t rada  jak a  
na porzucanie krów?' Uwagi Kujawy o przyczynach u p ad an ia  włościańskiego sta ­
nu, IX. Jeszcze uwagi o roślinach, z k tórych  pszczoły m iód i obnoża biorą II. — 
2) Odcinek. Pogadanka o ziem niakach. Więcej poszanowania d la zdobiących 
kraj drzew , więcej litości d la n iew innych zw ierząt. Krowa. J a k  to gospodarują 
w Belgji. 3) Listy do gospodarza. 4) Rozmaitości. .

Korespondent rolniczy, handlowy i przemysłowy. Warszawa, wy­
dawca Lesznowski, redaktor Koenig, 4-ka wych. tygodniowo przy 
Gazecie warszawskiej, jako dodatek bezpłatny, w 3,900 egz.

Przegląd techniczny, pismo miesięczne, poświęcone spra­
wom techniki i przemysłu. W arszawa, wydawca i redaktor S. 
Kossuth. 8-ka, wychodzi od r. 1874, w 500 egz., rocznie 12 zeszytów, 
rs. 6, z przesyłką, rs. 8.

Treść: Zeszyt 1) Styczeń: Szkoła rzem iosł. O system ach kotłów  parowych 
i o ich wyborze, nap isał A. Święcicki, inż. m ech. O w yrabianiu stali według sy­
stemu B essem era, przez W. Choroszewskiego, inż. górn. W yznaczenie sił działają­
cych w krzyżulcach i ścianach pełnych pionowych belek  mostów system u am ery­
kańskiego, przez Tadeusza Chrzanowskiego—tłóm aezenie F. K .  O wysładzaniu szla­
mu w cukrow niach nap . L .  Alesiągiewicz. Przegląd kongresów  wystaw , konkursów , 
i t. p. Kongres u jednosta jn ien ia  num erow auia przędzy, przez F. K . Czasopismo 
Towarzystwa technicznego we Lwowie, przez A. Ad. Ko we książki techniczne. 
Kronika bieżąca. P rodukcja górnicza w Rosji i Królestw ie polskiem  w 1872 r . ,  
przez W . Choroszewskiego. K ilka słów o kolei Nadw iślańskiej, przez J. G. Ogólny
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postęp ważniejszych robót w Europie, p. Leona Karasińskiego. N afta g a licy jska.— 
2) Luty: Szkoła rzemiosł (dokończ.) O system atach kotłów parowych i o ich wy­
borze, p. A . Święcickiego (dok.) O w yrabianiu sta li w edług system u Bessemera p. TL. 
Choroszewskiego (dok.) Siarczan glink i (ałun koncentrow any), p . A . Inżynierja 
cyw ilna w Stanach zjednoczonych A m eryki północnej. W yciągi ze sprawozdania 
E m ila  Malezieux profes. szkoły dróg i mostów w Paryżu, tłóm . F. K .  Przegląd 
wynalazków, ulepszeń i celniejszych robót. Zakładanie fundam entów  za pomocą 
studzien  opuszczanych. W entylacya opery w iedeńskiej. M ieszkania w podzie­
m iach. Naprężenie m aterjałów  budowlanych. Szyny stalow e. Parowóz d la  p o ­
ciągów pośpiesznych. Pytle m echaniczne. W ytrzym ałość lin . Gwoździarki. 
Maszyny do tłoczenia siana, p. A . F. Szlifierskie kręgi i p iln ik i szm erglow e, p. 
A . S. Nowy holender do pap iern i, p. A. F. Odlanie, podstawy pod kowadło 
(scaboty) nowego m łota parowego w fabryce a rm at ze stali lanej w Perm ie, p. 
K .  Szokalskiego. K ronika bieżąca. Spółka budow lana udziałowa. Produkcya wę­
g la  kam iennego w Królestw ie polskiem  w r. 1873, p. W . Choroszewskiego. Kores­
pondencja z Dąbrowy W . Choroszewskiego. Nowy b ruk . B ibljografja . Nowe 
książki— 3) M arzec:. O przygotow aniu, a w szczególności o prażeniu rud  żelaznych, 
p . K . Szokalskiego, inż. górn . O system atach kotłów parowych i ich wyborze, p. 
A . Święcickiego (o. d .). Inżynierja cyw ilna w S tanach zjednoczonych A m eryk i pó ł­
nocnej, p. Emila MaUzieux, podał F. K . P rzeg ląd  wynalazków i celniejszych 
robót. Spożytkowanie wody ze ścieków paryzkick do naw odniania pól, F. K. 
Zastosowania fosforanu am onu i bary ty  do czyszczenia cukru przez L ag ran g e’a. 
Ilość kw asu garbnikow ego w drzewach północnej A m eryk i, M . Osłona ru r  pa­
rowych. Sposób oznaczenia ilości cukru  gronowego znajdującego się w burakach- 
p. C. J. O użyciu odpadków wełnianych z fabryk sukiennych na nawóz. Chemicz­
ne badania m leka, M. K ronika bieżąca. Cegła ognio trw ała  krzeszowicka. 
K opalnie nafty  w Galicji. Stowarzyszenie niem ieckich fabrykantów  u ltram aryny . 
Nowe drogi żelazne.— 4) Kwiecień: W yrabianie masy papierow ej ze słomy. S p ra ­
wozdanie technologa A. Stulgińskiego, dyr. pap ie rn i w Babinie. O systemach 
kotłów  parowych, p. A . Święcickiego, (dok.) Inżynierja  cyw ilna w Stanach zjedno­
czonych Am eryki północnej, p. Emila Malćzieux, podał F. K . P rzegląd  w ynalaz. 
ków, ulepszeń i celniejszych robót. Ja k a  jest najlepsza siln ica d la drobnego p rze­
mysłu? p. A . M . D roga żelazna przez górę św. G otarda, p . W ł. S .  Zastosowa­
nie gazu do ośw ietlania p iciągów na drogach żelaznych (system  C am berlain 'a), 
p. A . B .  Olbrzymi m łot parowy fabryki perm skiej. K ry tyka  i b ib ljo g ra fja .— 
Nowe książki. K ronika bieżąca. O stanie cukrow nictw a w gub. warszawskiej. 
T unel kale tańsk i. Zm iana szerokości toru  na drodze żelaznej G reat-W estern  
w A nglji. D rugorzędne drogi żelazne w A m eryce. Podkłady żelazne do budow y 
wierzchniej dróg  żelaznych (system  Schaltebranda). Sieć dróg żelaznych w Cesar­
stwie i w W . ks. finlandzkiem . Nafca w Rosji. Produkcja górnicza P ru s w 1873 
roku. Przemysł górniczy W. B rytanii w 1873 r. Śm ierć S ir W iliam a F a irb a irn a . 
Uczniowie przychodni (ex tern i) Szkoły dróg  i mostów w Paryżu. Drogi żelazne 
konne w Nowym Jo rk u . Nowa fabryka w Białym stoku. Kongres przem ysłow­
ców w P e te rsb u rg u .— 5) Maj: K ilka uw ag odnoszących się do kanalizacji m. W ar­
szawy, nap isał inż. Aleksander Sadkowski, W yrabianie m asy papierowej ze sło-
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my, spraw . A . Slulgińskiego (c. d . j .  P rzeg ląd  wynalazków, ulepszeń i celniejszych 
robót. Odlanie podkow adła (ehabotte) ważącego 150,000 k ilogram ów , p. Fel. 
Rycerskiego. T rw ale  farby służące do pociągania cynku. O niektórych szczegól­
nych w łasnościach kw asu salicylowego, p. M . Stopienie wielkiej b ry ły  aliażu 
irydoplanow ego, p. ill. K rytyka i bibljografja. M echanika popu larna . Nowe 
książki. K ronika bieżąca. Produkcja węgla kam iennego w K rólestw ie polakiem  
w r. 1874, p. W- Choroszewskiego — 6j Czerwiec: O statn ie  przesilenie węglowe 
w E urop ie , p . Win. Choroszewskiego, inż. górn . Teorja odkładnicy  p ługa, p . prof. 
Ant. Zielińskiego. O zachowaniu się żelaza i sta li pod wpływem  perjodycznie po­
wtarzających się działań  sił zew nętrznych, według urzędów, sprawozdania prof, 
berlińskiej akadem ji sz tuk  i  rzemiosł Szpangenberga, podał Adam Braun. W yrab ia­
nie masy ze słomy, spraw ozdanie technologa A . Stulgińskiego, dyrek. pap iern i 
w Babinie (dokończenie). Przegląd wynalazków, ulepszeń i celniejszych ro­
bót. T u n el podm orski m iędzy F rancją  i A nglją , przez J .  S .  P race  pana  
P eligo t’a w przedm iocie m ateryj solnych, jakie b u rak  cukrowy wyciąga z zie­
mi i z nawozów. K ry tyka i bibljografja . Pam iętn ik  Tow arzystw a nauk  śc i­
słych w Paryżu , tom  VI. Paryż 1875 roku . M aschinenbau-A nschlaege. A n g a- 
be de r D im ensionen etc. F . N eum ann 'a, A . M . „Essai su r les p ile s ,“ A . Cal- 
land’a. Bibljografja. Nowe książki. K ronika bieżąca. Roboty miejskie w W a r­
szawie. Kam ienie budow lane lubelskie. Rozsadzenie k o tła  w Tom aszow ie.—• 
7) Lipiec. W ody zaskórna w W arszawie, nap isał inżynier Józef Sporny. M etoda 
graficzna w ynajdyw ania środka ciężkości, m om entu statystycznego i m om entu bez­
władności d la wszelkiego rodzaju figur, p o d ług  C ulm anna skreślił Emil Sokal inży­
nier d r. żel. nadw . Podw ójna jednoczesna telegrafja . Przyrząd telegraficzny 
Stearns’a . W ypadki w kopalniach węgla kam iennego w K rólestw ie polskiem  w r. 
1874, w porów nania z  takiem iż w ypadkam i w A ng lji, F ran c ji i Prusach. P rze­
gląd wynalazków, ulepszeń i celniejszych robót. Nowy sposób otrzym yw ania soku 
7, buraków . Sposób prędszej i  dokładniejszej krysta lizacji dalszych produktów  cu­
krowych (n achproducte) podany przez Renius'a. Nowy sposób h a rtow an ia  stali. 
Odnowienie żelaza przepalonego. Przyrząd telegraficzny w ieloraki M eyer’a. Ule­
pszenie przyrządu telegraficznego H ughes’a. P rzy rząd  o Wysokiem c iśn ien iu  pary  
do gotow ania i jednoczesnego przyrządzania zacieru z ziem niaków . K ry ty k a  i b i­
bljografja: Technologie d e r Gespinnstfasern. Czasopismo tow. przem ysłu cukro­
wego w państw ie niem ieckiem . Nowe książki. K ronika bieżąca: K anał za oko­
pam i. D roga żelazna nadw iślańska. Rozsadzenie ko tła  w Grodźcu. W ęgiel b ru ­
natny w południow o-zachodnich gubern jach . Kopalnie węgla kam iennego w 2-m 
moskiewskim okręgu. F ab ry k a  sztucznego kam ienia. P rodukcja i spotrzebow a- 
nie w ęgla kam iennego w niektórych krajach E uropy  i A m eryki. Od redakcji. T a ­
blica rysunków  Nr. V III. — 8) S ierpień. P ro jek t dw oru wiejskiego. N iektóre 
uwagi w przedm iocie użytkow ania i oszczędzania pa liw a przez F . Rusta insp . zup 
solnych w A m bergu . W yniki doświadczeń nad  dz ia łan iem  dynam itu  przy kopa­
niu podziemi czyli tunelów . Fosfor i m aterja ły  zapalne n a  w ystaw ie przem ysłu 
chemicznego w W iedniu. P rzeg ląd  wynalazków, ulepszeń i celniejszych robót: 
Otrzymywanie cukru  ze szlam u pras filtrow ych. K ry tyka  i b ib ljografja : D ziennik 
górniczy. Nowe książki. K ronika bieżąca: Roboty m iejskie. W y p ad k i rozsa-
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dzenia kotłów  w A nglji. Cem ent g rodzieck i. Od redakcji. Dwie tablice rysun­
ków Nr. IX  i X. —  9) W rzesień. Towarzystwo dozoru kotłów  parow ych. Roz­
wój górnictw a krajow ego. K ró tk i rys historyczny i statystyczny rozwoju przem y­
słu górniczego w Królestw ie polskiem , w szczególności zaś w obrębie dzisiejszego 
okręgu zachodniego, przez inżyniera górniczego TVine. Choroszewslciego. Przegląd 
wynalazków, ulepszeń i celniejszych robót: O statnie ulepszenia w zakresie w yra­
biania gazu oświetlającego. Nowy sposób ogrzew ania soku w b a te rji dyfuzy jnej. 
Nowy sposób bielenia przędziwa roślinnego. W ysuszanie węgli drzew nych. Ozna­
czenie fosforu w żelazie. W artość jednego fu n ta  angielsk iego różnych m etali. 
Im perm eator W ilsona. Uproszczenie stacyj wodnych nad ro g ach  żelaznych. Oczysz­
czanie ru r  w lokomobilaoh i ko tłach  rurow ych z sadzy. K ry tyka i bibljografja: 
U spław nienie i regulacja kory ta  W isły i środki ich  osiągnięcia, skreślił inż. W ierz­
bowski. Czasopismo tow arzystw a przem ysłu cukrowniczego w państw ie nieinie- 
ckiem . D ziennik górniczy (dokończenie). Lelirbuch de r m echanischen Technolo - 
g ie  von E. Hoyer. Nowe książki. K ronika bieżąca: U staw a warszawskiego m u ­
zeum  przem ysłowego i rolniczego. Droga żel. nadw iślańska. K urs n auk  technicz­
nych ukończyli. Badanie rzeki W isły. K onkurs a rch itek ton iczny . W odocią­
g i warszawskie. M iędzynarodowy kongres i specjalna w ystawa narzędzi, p rzy­
rządów, zakładów  i wszelkich środkćj^r służących do leczenia i ra tow ania. F o r­
m at papieru . — 10) Październik. W kwestji sta tystyk i szyn. I. Rozwój górnictw a 
krajow ego, przez inżyniera górniczego Wincentego Choroszewskiego, I I .  K opalnie 
O lkuskie. Związki krzemowe, i ich zastosowanie w przem yśle. Przegląd  w yna­
lazków, ulepszeń i celniejszych robót. O statn ie ulepszenia w zakresie w yrab ian ia  
gazu oświetlającego. Nowy patentow any system  parow nika poziomego. O trzy ­
m ywanie cukru  z masy cukrowej i dalszych produktów  według sposobu Jaszeck’a. 
K ry ty k a  i bibljografja: Czasopism o tow arzystw a przem ysłu cukrow niczego
w państw ie niem ieckiem . O żelazie. Nowe książki. K ronika bieżąca: S ta ty ­
styka parowozów. Tablica rysunków  N r. X t. —  11) L istopad. D roga żelazna 
przez górę ś-go G otarda, przez inż. W . Szawelslciego. Związki krzem owe i ich za­
stosowanie w przem yśle (ciąg dalszy). Rozwój górnictw a krajow ego, przez inży­
niera  górniczego Wine. Choroszewskiego, II. K opalnie olkuskie (dokończenie). 
P rzeg ląd  wynalazków, ulepszeń i celniejszych robót: O statnie ulepszeuia w za ­
kresie w yrabiania gazu oświetlającego (dokończenie). Znaczenie wyrażenia „k o ń  
parow y.“  N ajodpowiedniejsza odległość łożysk wałów przewodowych (tran sm i­
syjnych). Przyrząd e lektryczny F ied la . B lacha stalow a na kotły. Zastosowanie 
asfaltu  do kolei konno-żelaznych (tram w ays) po m iastach. K rytyka i bibljografja: 
„ P rin c ip e sd e la  construction des tu rb ines d ’apres une nouyelle m ethode pour la  de ­
term ination  ra tionnelle  de la  forme des aubes suivis da la theorie  e t des p rineipes 
de la construction  des pompes cen trifu g u es,11 p a rL u c ien  V a l le t . , ,Revue univarselle  
des mines, de la  m eta llu rg ie  e tc .“  Czasopismoj tow arzystw a przem ysłu cukrow ni­
czego w państw ie niem ieckiem . Nowe książki. K ronika bieżąca: S ta tystyka
wagonów. T ablica rysunków  Nr. X II. — 12) G rudzień. D roga żelazna przez 
gorg ś-go G otarda (dokończenie). Związki krzem owe i ich  zastosowanie w prze­
myśle (dokończenie). Most na  Wiśle pod W arszawą, zbudowany d la  drogi obwo­
dowej, łączącej stacje dróg  żelaznych warszaw sko-wiedeńskiej i petersbursko-w ar-

f
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ezawskiej, przez Feliksa Kucharzswskkgo . P rzeg ląd , wynalazków , ulepszeń i cel­
niejszych robót: P iec  kupolowy K rig a r’a. Szyb A dalberta  w P rzybram ie. S il-
nice d la drobnego przem ysłu . Oczyszczanie kotłów  parow ych z kotłow ca za po­
mocą gliceryny przyrządzonej w edług sposobu p. Asselin’a. K ry ty k a  i bib ljo- 
grafja: „Revue universelle des m ines, de la m eta llu rg ie  e tc .“  (dokończenie). S o ­
wa książki. K ronika bieżąca: Szkoła techniczna dróg  żelaznych w arszaw sko-
wiedeńskiej i w arszaw sko-bydgoskiej. D ziałalność tab o ru  dróg  żelaznych w r .  
1874. Dwie tab lice  rysunków  N r X I I I  i X IV .

Rolnik, czasopismo dla gospodarzy wiejskich, organ urzędowy 
c. k. Towarzystw a gospodarstwa galicyjskiego i Towarzystwa ku  
podniesieniu chowu koni. Lwów. 8-ka, wycli. od r. 1868, rocznie 
12 zeszytów, rs. 3 kop. 30, z przesyłką, 4 kop. 20,

Tygodnik rolniczy. W arszawa, wydawca L. Sygetyński, re­
daktor J. Loewenberg. 4-ka, wychodzi od r. 1871, w 500 eg z. rocz­
nie, 52 numerów, rs. 4 kop. 80, z przesyłką rs. 6.

1) A rtykuły : A y rsh iry ,—O użyciu A yrschirów  w celu przysposobienia by ­
dła krajowego do krzyżowania z rasam i większem i, p. T . W . B ank ro ln iczy— 
przyczynek do rzuconej m yśli zaprow adzenia banku wyłącznie rolniczego, p. L u ­
dwika hr. Grabowskiego. B arany, o doborze ich. B uhaje, chów ich i utrzym anie. 
Bulw y, upraw a (Topinam bur) B urak i, na nawozach chem icznych. B u ra k i,
0 różnej wartości tychże w cukrow nictw ie i o najlepszej ich upraw ie, p . Józefa 
Baczyńskiego. Bydło rogate: W skazówki przy wyborze ras. W  kwestji hodo­
wli tegoż—k. In stru k c ja  co do przychów ku tegoż. Ubezpieczenie od księg03u- 
szu. Przyczynek do kwestji zarazy tegoż (E d. W —k). C ieląt tuczenie i w spółza­
wodnictwo zboża am erykańskiego. C ukrow nie rolnicze, p. S . Leskiego. C iepło­
m ierze, sposób oznaczenia dobroci tychże. D obytek ,—K ilka słów o obchodzeniu 
sig z dobytkiem  w porze zimowej, o sta jn iach , oborach i t. p . (k). O doborze 
w zastosowaniu do u lepszenia roślin , p. Fug. Gayot. O dochodzie z dobytku, p. 
Zygmunta Dębickiego. D ojrzew anie wczesne, wzrost i stau  dojrzałości. Czy drzewo 
owocowe sadzić w jesieni lub na  wiosnę? —k. Drzewa, trw ałość, wedle czasu ści­
nania (zd). D ynia karłow ata. Ekonom iczne stosunki w guberniach litew skich, 
pogląd ogólny na  takow e, p. A. J. O fosforytach podolskich i ich zużytkow a­
niu , p . G. Budkiewicza. Czy gorzelnie m ałe , z gospodarstw em  złączone m ają pod­
stawę bytu przy obecnych warunkach'.' Gorzelnie, stan  obecny i stosunek ich do 
oszczędnego i nakładow ego gospodarstw a, p. Napoleona Sierawslciego. GStze, now a 
m etoda upraw y, p . M. Laurysiewicz. Hum usow ych kwasów znaczenie w g ru n ­
tach , nowe badanie S . Zdz. Hodowla, d la  czego tak  powolnie u nas się rozwija. 
Ja jk a ,—ja jk a  w czasie zim y. J a rm a rk  warszaw ski na wełnę. Ja rm a rk  na bydło
1 owca—projekt. Jedw abniczej spółk i —noworozpoczynający się okres. Jed w a­
bników, i m orwy hodowla. Księgosusz, środki przeciw  tem uż. Kam ienia sztucz­
nego przedsiębierstwo. K anianka, sposób niszczenia tejże. K arpi, hodowla. K ar- 
toflarka patentow ana, Cegielskiego. Z iem niaki, nowa klęska zagracająca tym że. 
Ziem niaków E arly  Rose upraw a. Kolorów wpływ na rośliny i zwierzęta. 
Komposty, p . K. Przeciszewskiego. Kompostowa z iem ia ,— k. K onkurs oraczy w S iu -
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żeweu. K oniczyna, nowa choroba tejże. K redyt rolniczy. Kronika rolnicza z:. - 
graniczna. Krów  dojnych, żywienie. Księga stad , (Z ebran ie  m aterjałów  z r„ 
1874, s tr . 48). K ukuruza pastew na, jej znaczenie w gospodarstw ie i przecho­
wyw anie na  zimę, p. d -ra  M. Laurysiewicza. K ukuruza. U praw a i przechowywa­
nie kuk . pastewnej i innej paszy zielonej, p . Ldwarda Lecouteux. L asy , podług 
Settegasta. Lasy: W kwestji ochrony tychże, p. Ed. Wężyka. Leśnictw o, stan obe­
cny w Królestw ie polskiem  i jego  potrzeby, p. W. Ł .  Maści zm iana u koni i by ­
dła h. Mięsa i łoju sposoby produkow ania, p. P. B .  M leczarnia wzorowa we 
W rocław iu (Zd'). Muzeum przem ysłowe i rolnicze warszaw skie, streszczenie 
ustaw y tegoż. Nabiałow y przem ysł. Narzędzia rolnicze, Nawóz. O użyteczności 
n iek tórych  odpadków  przemysłowych na nawóz—k. Nawozów potażowych użycie* 
Nawozy m ineralne  i obornik. Nać, w pływ  jej rozwinięcia n a  plon ziem niaków. 
Obredlanie w czasie upałów. Odchodów ludzkich , tudzież b ło ta  ulicznego zbie­
lan ie  i użycie w mieście G roningen, p. d -ra  Edwarda Birnbaum. Ogrodnictw o, 
stan  obecny, potrzebne w tym  względzie reform y. P ro jek t stow arzyszenia ogro­
dniczego i ofiara p. Ordęgi. Opieki nad zw ierzętam i tow arzystw a, spraw ozdanie, p . 
Ed. W -ka. Owce rasy  Rom anowskiej, p . Edmunda Sygetyńskiego. Owce, potrzeba 
racjonalnego ich żywienia, p. F. B r. Owczarnie, słów k ilka  o popraw ie ich  przez 
krzyżowanie, p. I<. Budziszewslciego. Owoce, słów kilka  o użytkow aniu tychże, p. C. 
Jammć. Pastwiska sztuczne. Paszowe wzory, p . d -ra  Weidenkammer. Podłoże. Poga­
danka rolnicza (z listu  p . W acława do S.). Postęp i zacofanie. Pszczolnictw®, p. 
Baltazara Grabowskiego. Pszczół hodowanie w okolicy ubogiej — środki do otrzy­
m ania  ile byó może najw iększych korzyści, p. P. G. P tastw o, k ilka  słów w obro­
nie tegoż. Postępowe i zachowawcze usposobienie. Paszy b rak  — skutk i niedo­
borów. R achunki roczne. Reformy w ro ln ic tw ie. Rok klęski i jego w yniki. Rok 
klęski i jego następstw a. Rok nauk i —  jeszcze jedno pytanie o owcach Rom anow - 
skicn. Rolnictw o i dochód z g ru n tu . Rolnictw o, czego w niem  potrzeba. Roślin 
oddychanie w ciemności. Roślin naszych k u ltu ra . Ryb rozmnażanie w Chinach. 
Ryb suszenie. Rybactwo krajow e. —  Pobieżny pogląd na przyszłość i przeszłość 
tegoż, p. Seweryna Biernackiego. Ryż pszenny. Sadzawek, do pojenia dobytku, 
urządzanie. Siew niki rzędowe do zboża z  fabryki W ł. M enzla w Białej Cerkwi, p. 
F. Gawrońskiego. Śliw ki, brzoskwinie w sp iry tusie. Służba folw arczna, k ilka  słów
0 tejże. Soli użycie w żywieniu dobytku. S tra ty  i korzyści. T a rg  m iędzynaro­
dowy na zboże — projekt p. Jaroszew skiego. Tępienie liszek. Torf, dobywanie
1 przerabianie tegoż podług Gajera, Gyssera i innych , opracow ał Ed. W -k. U gór 
w obec ostatn ich  postępów roln ictw a, p. 2V. Sierawskieg o. U praw a skruszaczem 
p. S . Ławickiego. U rodzaje w Królestw ie polskiem , podług źródeł urzędowych! 
O winie w ogóle i o winie owocowem, p. K . Jocza. W ystaw a rolnicza w Warsza­
wie: żyto, jęczm ień, owies, g ryka . G roch, ziem niak i, buraki, len , raps, rzep ak . 
Chm iel, łubin, w yka, koński ząb, rośliny okopowe i traw iaste, p . d - ra  T . Kowal­
skiego. L is t p . M itsche-Colande do h r. A leksandrow icza z pow. W . Roln. W ysta­
wa w Retowie i w Szawlach. Z araza bydła, p rezerw atyw a przeciwko te jże— k . 
Zarząd gospodarski. Zbożowa konkurencja. Zoologiczny ogród w arszaw ski. Zie­
m ia, k ilk a  słów z powodu sprzedaży tejże. Z iem ia, o własności absorbcyjnej tejże 
p . S t. Zabiełło. Zw ierzęta domowe. Zboże rosyjskie i am erykańsk ie  i ro ln ic tw a
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w Europie zachodniej. Zboże:— Jeszcze o konkurencji zbożowej. Ż niw a re zu lta t. 
Źrebców i  źrebic żywienie podczas zim y. Ż niw iarka  , ,M e t o d i s t Ż n iw ia rk i i ich 
ekonomiczna w artość, p . Fr. Gawrońskiego. 2) L ite ra tu ra  ro ln icza. 3) K orespon­
dencje. 4) Rozmaitości. 5) Spraw ozdania handlow e i t. d.

Ziemianin, tygodnik przemysłowo-rolniczy. Organ centralnego 
Towarzystwa gospodarskiego w W. ks. poznańskiem. Wychodzi 
w Poznania od r. 1852, rocznie 52 numerów, rs. 4 kop. 80, z p rze­
syłką rs. 6.

IPeclagogilca i szkolnictwo.

W dziale niniejszym w r. 1875 mieliśmy około 17 druków: 
z prac tu  należących najważniejszą jest „Pedagogika" Jeskiego, resz­
ta po większej części są to specjalne monografje i broszury przeważ­
nie w Galicji się pojawiające. Tamże wychodzi ważna i ciekawa 
publikacja p .n . „Rocznik szkolny," oraz specjalne czasopismo „Szko­
lą.8 Inne czasopisma nasze pomieszczają też niemało artykułów 
i wiadomości tyczących się wychowania i szkół krajowych. W roku 
zeszłym dział pedagogiki był nierównie bogatszy w obszerniejsze 
opracowania i dzieła.

Akt, godicznyj i. warszawskago Uniwersiteta 30 augusta 1875 
g. Warszawa. 8-ka większa, str. 14, 64, 15 i 13.

Gąsiorowski Albert. Nauczyciel dzieci po ezątkujących. P ra k ­
tyczny poradnik dla nauczycieli, ułożony podług niemieckich peda­
gogów, a w znacznej części podług pism F. Wedemana. Część. I. 
Wadowice, nakładem  autora. 8-ka mała, str. 110, kop. 50.

GrzywińsM Stefan. K ilka uw ag w sprawie nauczania śpiewu 
w szkołach i seminarjach nauczycielskich. Lwów, K. W ild. 8-ka, 
str. 22, kop. 20.

Jeske August. System atyczny kurs nauk: Pedagogika obej­
mująca zasady i metodę moralnego, fizycznego i naukowego w y­
chowania dziatek, ze szczególnym względem na potrzeby wycho­
wania domowego. W arszawa, S. A rtzt w Lublinie. 8-ka, str. 352, 
w oprawie, rs. 1 kop. 50.

Kalczyński Maksymiljan. L isty pedagogiczne z wystawy po­
wszechnej wiedeńskiej. Lwów. 8-ka, str. 55 i 56, kop. 67J/ a.

Rocznik szkolny. Urządzenie i ustawy szkolne, przepisy i wia­
domości statystyczne. K raków, J . W ildt, 16-ks, str. 303.
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Miłkowski Władysław. N auka bez nauczyciela. Kraków, 
16-ka, str. 20, kop. 10.

Nauka rachunków w szkole ludowej pospolitej. Podręcznik dla 
nauczycieli. W iedeń. Wydawnictwo szkolnych książek. 8-ka, str 
436, rs. 1.

Prawiła dla uczenikow gimnazij i progimnazij. Warszawa. 
8-ka, str. 26.

Sprawozdanie dyrekcji c. k. gimnazjum w Tarnowie na rok 
szkolny 1875. Tarnów, wydanie dyrekcji gimnazjum w Tarnowie. 
8-ka, str. 95.

Sprawozdanie drugie dyrekcji c. k. wyższej szkoły realnej we 
Lwowie za rok szkolny 1875. Z rozprawą: O równaniach alge­
braicznych przez Michała M aryniaka. Lwów. 8-ka, str. 54.

Sprawozdanie dyrekcji wyższej szkoły żeńskiej w Tarnowie 
za rok 1875. Treść: I. O spółecznem stanow isku i wychowaniu
kobiet przez dyrek. Trzaskowskiego. II. Goście. W iersz p. Klim- 
kiewiczowej nauczycielki szkoły w Tarnowie. III . Tłumaczenie 
polskie Kurnickiego. IV. Kronika i sta tystyka zakładu na rok 
szkolny 1875 przez dyrektora. Tarnów u W. Gazdy. 8-ka, str. 4, 
kop. 30.

Sprawozdanie dyrektora c. k. gimnazjum Nowodworskiego 
czyli S. Anny w Krakowie za rok szkolny 1874. Kraków, D. E. 
Friedlein. 8-ka, str. 88, kop. 20.

Szkoły początkowe. Samouctwo, klasa w stępna przez autora 
Wielkiej i małej polityki. Kraków, D. E . Friedlein. 8-ka, str. VIII 
i 262, rs. 2 kop. 25.

Czasopismo w tej ważnej dziedzinie specjalnie jej poświęcone 
mamy jedno:

Szkoła, tygodnik pedagogiczny, organ Towarzystwa pedago­
gicznego. Wych. we Lwowie od r. 1868, rocznie 52 numerów, rs. 6, 
z przesyłką rs. 7 kop. 50.

ITilolog-ja (językoznawstwo):
G ram atyki, słowniki, rozbiory językoznawcze i t. d.

Z 37 dzieli broszur do działu tego należących najwięcej mamy 
gram atyk, oraz metod praktycznych do nauki różnych języków, a głów-
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nie polskiego, niem ieckiego i francuzkiego; do tej g ru p y  zaliczam y 
także różne elem entarze językow e, oraz w ypisy uk ładane dla  w praw y 
w użyciu języ k a  p rzy  nauce g 'ram atyki. Do znaczniejszych świeżych 
dziel należą, tu ta j M ównictwo polskie p. S krzyp ińsk iego , T eorja  s ty ­
lu p. Ivamockiej i M etoda języ k a  francuzkiego  T oussain t-L angen- 
scłieidta. Z dzieł i m onografij naukow ych zasługu ją  n a  uw agę: 
Mullera W y k ład y  o um iejętności języka, w przekładzie p. D ygasiń ­
skiego, oraz b ad an ia  specjalne pp. K opernickiego, L . M alinow skie­
go, Petrow a, i R ozpraw y i spraw ozdania W ydz. filol. A kadem ji 
umiejętności w  K rakow ie w ydane w osobuym  tom ie.

A lm  I \  W y k ład  p rak ty czn y  nauki języ k a  francuzk iego , z n ie ­
mieckiej o ryg inalnej edycji przerobiony i do uży tku  m łodzieży pol­
skiej zastosow any p rzez B ern ard a  Lesm ana, k u rs  1-szy, czw arte po­
prawne i powiększone w ydanie. W arszaw a, B. L esm an. 16-ka, s tr  
128 kop. 30.

AmborsM  J a n , nauczyciel języ k a  francuzk iego  w  c. k. A kade­
mji technicznej, tegoż języka w c. k. un iw ersy tecie . Lwów*. W ypi­
sy francuzkie opatrzone słownikiem . D ział dla poczynających. 
Lwów, G ubrynow icz i Schm idt. 8-ka, s tr . 160 i 4, kop. 90.

Amszejewicz M ichał, A h n ’a p rak tyczne  p raw id ła  nauczenia  się 
w k ró tk im  czasie ję z y k a  ruskiego, k u rs  I , w ydanie 4. W arszaw a. 
8-ka, str. 128, kop. 20.

Baudouin Courtenay J . Rozbiór G ram atyk i polskiej księdza de 
M alinowskiego. (O dbitka z „N iw y.8) W arszaw a, E . W eade  i Sp. 
8-ka, s tr , 47, kop. 35.

Boczyli,iski Ig n acy . Zasady g ra m a ty k i języ k a  polskiego we­
dług najnowszych w yników  nauki i w skazów ek d y d ak ty k i. S k ła ­
dnia (syntax is). Z dodatkiem  g łów nych praw ideł pisow ni. W arsza­
wa, G. Sennew ald. 8 -ka, s tr . 94, kop. 55.

Ciechomski E ra rd  W ik to r. P od ręczn ik  do konjugacyj francuz - 
kich, obejm ujący przeszło 80 wzorów, oraz zbiór 2800 czasowników 
ze w skazaniem  ich odm ian. Kraków. 8 -ka , s tr. 68, kop. 35. 

j ( ,/:  Elementarz, czyli nau k a  czy tan ia  i p isania, pod ług  najnow ­
szych zasad ułożony przez A. K., naucz. elem. W arszaw a, nak ład  
L. Bierschenka. 8 -ka  m ała, str. 52, kop. 15.

Elementarz d la szkół początkowych. U łożył z polecenia R ady 
Szkolnej krajow ej. W iedeń, dyrekcja w ydaw nictw a szkolnych k s ią ­
żek. 8-ka, s tr. 115, kop. 30.
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Elementarz najnowszy języka polskiego praktycznie ułożony. 
Warszawa, Ch. Kelter. 8-ka, str. 12, kr. 10.

t Elementarz praktyczny języka niemieckiego, z dodaniem 300 
najużywańszych słówrek z przepolszczeniem, metodycznie ułożył 
S. L. W ydanie 4-te poprawione. W arszawa, nakład księgarni 
L. Szyllera. 16-ka, str. 31, kop. 7 ł/s .

Janota. Prof. dr. L. G ram atyka języka niemieckiego. W yda­
nie szóste (skrócone trzecie). Lwów, Seyfart i Czajkowski. 8-ka, 
str. V III i 156, kop. 67*/2.

Janota dr. L. Wypisy niemieckie dla pierwszej i drugiej klasy 
szkół średnich. W ydanie czwarte. Lwów, w drukarni A. Vogla. 
8-ka, str. 112, kop. 671/2.

Jeslee A. Mała gram atyka języka polskiego, wydanie II prze­
robione i pomnożone. W arszaw a, S. A rtzt w Lublinie. S-ka, str. 168, 
w oprawie kop. 45.

Kamocka Józefa, b. nauczycielka gimnazjum żeńskiego i wyż­
szych zakładów naukowych. Teorja stylu polskiego. Warszawa, 
Gebethner i Wolff. 8-ka, str. 273, kop. 90.

Koperniaki dr. J  Spostrzeżenia nad własnościami językowe- 
mi w mowie górali Beskidowych z dodaniem słowniczka wyrazów 
góralskich, odbitka z Rozpraw akad. umiejęt. krakowskiej. 8-ka. 
str. 39.

Łukaszewski Ksaw ery F. A. E . i Mosbach. Polsko-niemiecki 
i niemiecko-polski słownik kieszonkowcy, czternaste wydanie stereo­
typowe. Berlin, Z. Schletter (E . Bock). 16-ka, str. 887, rs. 1 k. 60.

Łukomski Jan . Wypisy polskie, część w:stępna, wydanie 7 
W arszawa, skład główny w mieszkaniu nakł. E lek toralna Nr 781. 
8-ka, str. IV i 64, k. 65.

Łyszkowski M aksymiljan, inspektor gim nazjum  realnego war­
szawskiego. W ypisy z pisarzów polskich, zawierające po większej 
części przedmioty realne. Część I, postanowieniem j. w. ministra 
oświecenia polecona dla użytku uczniów klasy I-ej wszystkich szkól 
rządowych i zakładów naukowych w Królestwie. Warszawa, J. 
Unger. 8-ka, str. 268, 56 i 4, kop. 50.

Malinowski Lucjan. Modlitwy Wacława, zabytek języka pol­
skiego w wieku XV, odkryty i skopjowany pr. śp. A. hr. Przezdziec- 
kiego, (odbitka z Pam. akad. umiejętności). K raków . 8-ka, str. 104,
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Mueller Maks. W y k ład y  o um iejętności języka. P rzetłom aczył 
Adolf D ygasińsk i. Tom  I, z. II . K raków , Gumplowicz. 4-ka, str. 
370, rs. 3 k . 50.

Metoda najnow sza nauczania  się p rak tycznym  sposobem p ie r ­
wszych zasad językowe polskiego, ru sk ieg o  i niem ieckiego. W ar­
szawa, G. H erm anstad t.

Metoda nowa nauczenia się ła tw ym  sposobem  pierw szych zasad 
języków: ruskiego, polskiego, francuzkiego  i niem ieckiego, dla m ło ­
dzieży p rak ty czn ie  ułożona w w okabułach, rozmowach i p rzy k ła ­
dach, z dodaniem  niezbędnych p raw ideł w ym aw iania. WTydan ie  
15-te popraw ione i powiększone. W arszaw a. 8-ka, str. 556, k. 5 2 '/2, 
kartonów, k. 60.

Nauka  czy tan ia  pisma polskiego. W arszawa, nak ładem  W . 
Lange, str. 15, k. 10.

Ollendorf G. H . Teoretyczno-praktyczna m etoda nauczenia się 
czytać, pisać i mówić po niem iecku w sześciu m iesiącach, p rzero­
biona i do u ży tk u  zastosow ana przez B ernarda L esm ana. Warszaw’a, 
nakładem  tegoż.

Petrow A leksander. Glosownia doino-łużyckiego języka. K ra ­
ków. 8-ka, str. 53.

Początki n au k i języka n iem ieckiego  dla szkól ludowych pospoli­
tych. W iedeń, D yrekcja w ydaw nictw a szkolnych książek. 8-ka, str. 
271 i 4 tabele, k. 75.

Polkowski J ., nauczyciel szkól rządow ych w W arszaw ie. E le ­
m entarz czyli na jp rak tyczniejszy  sposób nauczenia  w k ró tk im  cza­
sie czytać, bez poprzedniej n a u k i alfabetu i sylabizow ania, u A . 
Kowalewskiego. 16-ka, str. 48, kop. 10.

Promyk K azim ierz. E lem en ta rz , na  k tó rym  nauczysz czytać 
w 5 albo 8 tygodni. W arszaw a, C. Lew ickiego i S-ki. 16-ka, str. 
31 k . 2% .

Reben P . W y p isy  niem ieckie dla szkól średnich, w ydanie 
II-g ie przerobione przez F . P opera. K raków , J. M. H im m elblau . 
8-ka, s tr , 54.

Rozprawy i spraw ozdania z posiedzeń w ydziału  filologicz­
nego Akadem ji um iejętności. K raków , A kadem ja um iejętności. 
8-ka, tom  II , s tr. 376 i X X X V , s tr . 1 k. 80.

Samolewicz dr. Z ygm unt. G ram atyka  języ k a  łacińskiego. 
Lwów7, Tow arzystw o do w ydaw nictw a książek  szkolnych. 8-ka, 
str. V II  i 392 i XXVIII, rs. 1 k. 80.
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Sierociński Teodozy. G ram atyka polska, wydanie 20-e. War­
szawa, J . Blaszkowski. 8-ka mala, str. 48, k. 10.

Sierociński Teodozy. G ram atyka polska, wydanie 12. War­
szawa, J. Blaszkowski. 8-ka, str. 110, k. 30.

Switkowski A ugust. W ypisy francuzkie do użytku  młodzieży 
polskiej, z dodatkiem słownika francuzko-polskiego, 3 wydanie po­
większone. Kraków. 8-ka, str. 374 i 3 nieliczb.

Skrzypiński Piotr. Mównictwo polskie, z zastosowaniami we 
wszystkich swych częściach, obejmujące rozbiór ogólny i szczegó­
łowy, słoworodnię, składnię i pisownię ze stu czterdziestu czterema 
ćwiczeniami ustnemi i piśmiennemi dla użytku  młodzieży, wydanie 
2-gie poprawne. Warszawa. 8-ka, str. 245, rs. 1.

Taussaint-Langenscheidt. Najlepsza metoda języka francuzkiego 
dla uczących się z pomocą lub bez pomocy nauczyciela, w 36 listach, 
podług 22 wydania metody. L isty 1 — 36- Warszawa, nakład 
S. Orgelbranda Synów. 8-ka, str. 234, całość 36 listów, 
rub. sr. 6.

Sztuki piękne.
Z działu sztuk pięknych mamy około 10 druków. Są to po 

większej części dzieła teoretyczne z dziedziny estetyki ogólnej lub 
teorji pojedynczych sztuk pięknych jak  np. muzyki, poezji i t. p. 
Godnem zaznaczenia są tutaj Taina „Filozofja sztuki,“ oraz „Mu­
zeum sztuki europejskiejl! podające stalorytowe reprodukcje arcy­
dzieł wraz z krótkim  opisem. Dla zwolenników muzyki ciekawą 
być może również Ortleppa „C harakterystyka Bethovena.11 Zresztą 
do historji naszych towarzystw sztuk pięknych służyć mogą zano­
towane ich sprawozdania i ustawy.

Bądzkiewicz Antoni. Teorja poezji w związku z jej historją, wy­
danie nowe. Warszawa, Unger i Banarski. 8-ka, str. 404, rs. 1.

Elementarz do nauczenia się w sposób praktyczny i przystępny 
śpiewu. Poświęcony wszystkim zakładom muzycznym i stowarzy­
szeniom naukowym. Z. I. Lwów, Karol Wild. 8-ka, str. 14, k. 10-

Galerje włoskie, (zob. Muzeum sztuki europejskiej).
Goljan ks. Zygm unt, dr. §. teologji, kanonik honor, katedry 

płockiej i t .  d. Sztuka w obec Ew angelji. Kraków, Miłkowski. 8-ka 
duża, str. 96, k, 60.
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Kruzińshi W incenty, nauczyciel harmonji i g ry  fortepjanowej 
w Warszawie. Szkoła czyli systematyczny wykład gry  na fortepja- 
Die, ułożony na zasadach nowoczesnych badań dydaktyki, techniki 
i estetyki tegoż instrum entu. Warszawa, nakład autora, u U ngra 
i Banarskiego. 4-ka, str. 63, rs. 2.

Muzeum sztuki europejskiej. Serja II, Galerje włoskie, tom I, 
(zeszytów 16). Warszawa, M. Gliicksberg. 4-ka duża, cena tomu 
I, rs. 6 k. 40, w oprawie w płótno angielskie rs. 8 k. 50, w skórę 
kozłową z pięknemi wyciskami i złoconemi brzegami rs. 9 k, 50, 
tom ten zawiera 47 następujących wizerunków:

Am azonka, rzeźba antyczna. Aniołowie grający, obraz Melozzo da Torii. 
Andrzej Uavageron i A ugustyn  Brazzano, obraz R afaela. A ntonius. A pollo Bel- 
wederski, rzeźba antyczna. Apollo Sauroktonos, rzeźba antyczna. Apoxyomenos, 
rzeźba antyczna. A tleci, rzeźba Kanowy. A urora, fresk Guido Reni'ego. Bea­
trix Cenci, obraz Guido R eni’ego. Cecylja św ięta, obraz Rafaela. Cezar Borgia, 
obraz Rafaela. Dem ostenes, iłzezba antyczna. Gracze, obraz C arayaggia. H er­
kules farnezyjski, rzeźba antyczna. Jonasz i Sybila delficka, fresk M. A nioła. Ju l-  
jusz XI, obraz Rafaela. Junona, rzeźba an tyczna . Laokon, rzeźba antyczna. 
Leon X., obraz Rafaela. M adonna da Foligno, obraz Rafaela. Miłość ziem ska 
i niebiańska, obr. Tycjana. Mojżesz, rzeźba M. A nioła. Msza Bolseńska, fresk 
Rafaela. Narada^bogów i uczta weselna, fresk R afae la . O ktaw jan A ugust, rzeźba 
antyczna. O ktawjan A ugust, G łowa Jowisza z O tricoli, Juno Ludow isi, rzeźby 
antyczne. P a rk i, obraz M. A nioła. Porw anie Prozerpiny, rzeźba B ern in i’ego. 
Pożar przedm ieścia B orga, fresk Rafaela. Siła, mądrość i um iarkow anie , fresk 
Rafaela. S k rzypek , obraz Rafaela. Skrom ność i  próżność obraz L . da V inci. 
Strzelanie z łu k u , w edług M. A nioła. Stworzenie 1-go człowieka, fresk M. A nio­
ła. Sybilla kum ejska, obraz Dom enicbina. Sybilla p erska, obra Guercin.u. Teolo- 
gja i poezja, fresk R afaela. Umierający g lad ja tc r, rzeźba antyczna. U w olnienie 
św. P iotra, fresk Rafaela. W enus m edycejska, rzeźba antyczna. W esele Al- 
dobrandyńskie, m alowidło antyczne. W idzenie E zech iela , obraz Rafaela. W ie­
czerza Pańska , fresk L . da  V inci. Wóz rzym ski (b ig a ) , rzeźba antyczna. Zdjęcie 
z krzyża obraz da V olterra.

Objaśnienia szczegółowe ry c iu  zamieszczone w końcu tom u . W tymże to ­
mie mieści się 32 arkusze tek s tu  obejm ującego „Sztukę we W łoszech," a  m iano­
wicie budownictw o i rzeźbę.

Ortlepp E rnest, Beethoven, fantastyczna charakterystyka, 
poświęcona wszystkim  miłośnikom muzyki i wielbicielom wielkiego 
męża, przełożył z niemieckiego H. Bartsch. W arszawa. 8-ka, 
kop. 30.

Sprawozdanie kom itetu Towarzystwa muzycznego warszawskie­
go za r. 1874. W arszawa, n. Towarzystwa Muzycznego, 1875.
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Sprawozdanie kom itetu Towarzystwa zachęty sztuk pięknych 
w Królestwie Polskiem za rok 1875, W arszaw a. 8-ka, str. 88.

II. Tainea. Filozofja sztuki. W łochy, Niderlandy, Grecja. 
W arszawa, w redakcji „Przeglądu tygodniowego." 8-ka, str. 81, 
kop. 60.

Ustawa warszawskiego Towarzystwa muzycznego, zatwierdzona 
przez m inistra spraw  wewnętrznych d. 30 listopada 1870 r. W a r­
szawa. 8-ka, str. 11.

I ?  o  © z  j  a .

Na niwie poetycznej 1874 napotykam y około 34 mniejszej luh 
większej w artości utworów. Pomijając przecież drobiazgi, libreta 
i t. p.,—większej wartości utwory na palcach dadzą się policzyć. 
W  tym roku wyszły drukiem z godnych zaznaczenia: Grabowskiego 
Br. „Mściwój i Swanhilda," Lubowskiego „Nietoperze/1 Narzym- 
skiego „Epidemja" i „Pozytywni," z przekładów „Dzieła dram atycz­
ne Szekspira, „Bajki" Lafontain’a z ilustracjami G. Doró’go. Oto 
ważniejsze płody muzy poetycznej.

Alarm  w mieście Zakroczymiu 1814 r., Wierszem pisał P. Ry... 
Warszawa, w drukarni E. Skiwskiego. 8-ka, kop. 10.

Bełcikawski W . K m ita i Boaarówna, dram at w 5 aktach. 
Lwów1, nakład  autora. 8-ka, str. 85, kop. 60.

Buława E rnest. Utwory dramatyczne, tom II , Joanna Grey, 
okres tragiczny z X V I wieku w 5 -ciu odsłonach. Lwów, Gubryno- 
w iczi Schmidt. 8-ka, str. 136, rs. 1 kop. 55.

Clairville, Siraudin i Konig. Córka pani Angot, opera komicz­
na w 3 aktach, m uzyka Karola Lecocq. Przekład i podkład 1-go 
ak tu  J . Chęcińskiego, 2-go i 3 go Feliksa Szobera. W arszawa. 
16-ka, str. 86, kop. 30.

Engestrom Wawrzyniec. Bukiet H aliny, obrazek dramatyczny 
w jednym  akcie. Poznań, J. K. Żupański. 8 -ka, str. 62, kop. 30.

Eysmont F. M. Poezja w życiu. Serja I. Obrazy poleskie 
ozdobił rycinami . . . Kraków, A. Nowolecki. 8-ka duża, str. 237, 
rs. 1 kop. 50.

Ghislanzoni. Aida, libreto do opery Verdiego w czterech aktach, 
przełożył i podłożył pod muzykę Maksymiljan Radziszewski. W ar­
szawa, Unger i Banarski. 8-ka, str. 55, kop. 30.
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Goszczyński, Zamek Kaniowski, wydanie V III. 16-ka, str. 127. 
Lwów, K sięgarnia polska, kop. 25.

Grabowska Marja. Im ieniny mamy, komedyjka dla dzieci, 
w3-ch aktach. Lwów, Księgarnia polska. 16-ka, str. 32, kop. 20.

Grabowski Bronisław. Mściwoj i Swanhilda, trage’dja w 5-ciu 
aktach. Lwów, K sięgarnia polska. 8-ka, str. 100, kop. 82 %.

Juljan Odstępca, tragedja w 5-ciu odsłonach, przez R. S. Ode- 
sa, nakład autora. 8-ka, str. 60, kop. 60.

Kolankowski Antoni. Ostatnie akordy, zbiór poezyj. Suwałki, 
w W arszawie u S. Czarnowskiego i Sp.. 8-ka, str. 255, rs. 1.

Konopasek A. Ivasandra cyganka, komedja w 4-ch aktach- 
W arszawa, J. J. Okoński. 16-ka, str. 64, kop. 30.

Krasicki I. Myszeis. (Biblj. Mrówki). Lwów, K sięgarnia pol­
ska. 16-ka, str. 71. kop. 15.

La Fontaine. Bajki, z rysunkam i G ustaw a Dore, (85 wielkich 
i 500 mniejszych ilustracyj, księga I. W arszawa, J. Noskowski. 
4-ka duża.

Laura i Filon. W arszaw a, druk J. Noskowskiego.
Mostowski Adolf. W śród zieleni i głazów. W arszawa, Gebeth­

ner i Wolff. 8-ka, str. 38, kop. 50.
Lubowski Edward. Nietoperze, komedja w 4-ch aktach. (Przed­

stawiona na scenie warszawskiej po raz pierwszy 4 stycznia 1875 r.). 
Warszawa, red. „Niwy,“ Stopelle i Stan. 8-ka, str. 7 3 ,kop. 50.

Narzymski Józef. Epidemja, dram at w 4-ch ak tach  (akt 3-ci 
w 2-ch odsłonach). W arszawa, Cels. Lewicki i Sp.. 8-ka, s tr  106 
kop. 50.

Narzymski Józef. Pozytywni, komedja w 4-ch aktach, pre- 
mjowana pierwszą, nagrodą na konkursie krakowskim 1872 roku. 
Warszawa, C. Lewicki i Sp.. 8-ka, str. 100, kop. 50.

Odyniec Edw ard Antoni. Poezje, wydanie 4-te poprawne 
i pomnożone, tom I  Legendy —• wiersze różne, tom I I  Ballady — 6 
wiersze różne. Warszawa, Gebethner i Wolff. 8-ka, I  str. V I i 322 
II str. IV  i 330, rs. 2.

Poezje przez S. Poznań. 8-ka, tomów 2, t. I  str. 158, t. I I  str. 
146, rs. 1 kop. 50.

Porębski. Najlepsze wiązanie, obrazek dziecinny z życia pen- 
sjonarskiego w' 1-ym akcie, uwieńczony nagrodą konkursową. 
Lwów, K sięgarn ia polska. 16-ka, s tr . 64, kop. 20.

12
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Przybylski Zygm unt. Poświęcenie, Kraków. 16-ka, str. 59. 
Rapacki W incenty, artysta dramatyczny. Kopernik, dramat 

w  5-ciu aktach, na tle dziejów osnuty. Warszawa, J. U nger. 8-ka, 
str. 151, kop. 50.

Ramicki S. W ielki Rabbi Abraham, tragedja w 5-ciu aktach. 
Lwów, Grubrynowicz i Schmitd. 8-ka, str. 224, kop. 82 V2 *

Schmettanes J. 2,000 wierszy, 100 zagadek i 30 inelodyj zebra­
nych dla użytku młodzieży szkolnej. Lwów, W . Zawadzki. 8-ka, 
str. 87, IV  i 20, kop. 30.

Shakespeare W illiam . Dzieła dramatyczne. W ydanie ilustro­
wane 545 drzeworytami rysunku H. C. Pelousa, przekład St. Koź- 
miana, J. Paszkowskiego i J. Ulricha, z dodaniem życiorysu poety 
i  objaśnień, pod redakcją J. I. Kraszewskiego; tom I (zeszytów  16) 
zawiera: Willjam Shakespeare (Szekspir), życiorys p. J . I. Kraszew­
skiego; tragedje: król Jan, król Ryszard II, król H enryk IY  2 czę­
ści, król H enryk V , król H enryk V I 3 części, król Ryszard III, 
król H enryk VIII. Warszawa, Spółka wydawnicza księgarzy. 4-ka, 
str. 573, cena tomu I-go t. j. 16 zeszytów z przedpłatą za ostatni po 
kop. 30, rs. 5 kop. 10.

Warszawiacy w Karpatach. Komedja w 4-ch aktach. Lwów, 
drukarnia ludowa. 8-ka, str. 450, kop. 30.

Wybór najnowszy śpiewek i krakowiaków ludowych. W arsza­
wa, J. Breslauer, kop. 40.

Wyrok ostatni szubieniczny w m ieście Zakroczymiu, 1762 ro­
ku wydany i wykonany, wierszem opisał P. R y.., Warszawa, w dru­
karni E . Skiwskiego, kop. 10.

Zalewski Kazimierz. Przed ślubem, komedja w 5-ciu aktach. 
Warszawa, J. Noskowski. 8-ka.

Zbiór utworów dramatycznych dla młodzieży, zeszyt 5-ty. 
Franciszek Karrara, dramat w 3-ch aktach. Lwów. 8-ka, str. 
345— 394, kop. 30.

Żyliński Daniel. Ricardo, tragedja w 5-ciu aktach. Warsza­
wa, odbitka z „Niwy.“ 8-ka, str. 10, kop. 40.
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P o w i e ś ć .

W dziale powieści w 1875 roku ukazało się około 74 druków, 
z pomiędzy nich k ilka bardzo rozległych wydań zbiorowych powie-' 
sci Kraszewskiego, Kaczkowskiego, Dzierzkowskiego. Z świeżych 
oryginalnych utworów zaznaczamy: Bałuckiego „Byle wyżej* 
i „Zaklęte pieniądze,* Jordana, „Przygody,* Kraszewskiego aż 12 
nowości (oprócz całkowitego wydania Zbioru jego powieści), które 
wymieniamy poniżej bibliograficznie, Morzkowskiej „Zasady iczyny,* 
Orzeszkowej „Eli Makower,“ P ru sa  „Pałac i rudera* Zacharjasie- 
wicza „Omanka* i „Sumienny konkuren t*  i t. d. Prócz ogromnej 
ilości utworów beletrystycznych drukowanych w kilkudziesięciu 
czasopismach ogólno-literackich (a potem zazwyczaj wydawanych 
w osobnych odbitkach), wychodziło u nas w 1875 r. dwa czasopisma 
tygodniowe, wyłącznie poświęcone drukowi powieści. Czasopisma 
te z przytoczeniem ich zawartości wymieniamy na końcu niniejsze­
go rozdziału.

Anegdotki. Warszawa. 8-ka, str. 38, kop. 10.
Bałucki Michał. Byle wyżej, powieść. Lwów, K sięgarnia 

polska. 8-ka, str. 324, rs. 1 kop. 65.
Bałucki M. Zaklęte pieniądze, opowiadanie z życia ludu g ó r­

skiego. Kraków, Czytelnia ludowa. 8-ka, s tr. 79, kop. 20.
Bellot Adolf. Nadzór policyjny, nowy przekład z francuzkie- 

go. Warszawa. 8-ka.
Boisgaubey F. du. Przepadł bez wieści, romans krym inalny. 

Warszawa, J. Breslauer. 8-ka, str. 246, rs. 1J Ł 2 5 .
Boisgaubey, F. du. Pułkpwnik-galernik, /om ans krym inalny, 

napisany wedle sądowych akt, tłómaczony z francuzkiego. War­
szawa, J. Breslauer. 12-ka, zeszyt 1—5, str. 240, zeszyt po k. 12*/,.

Bom  Jerzy. H rabia żelazny, Warszawa. Przybylski. 8-ka.
Carlen P. F. Bracia mleczni, powieść, przełożył ze szwedz­

kiego T. S., 2 tomy. Lwów, Gubrynowicz i Schmidt. 8-ka, I  str. 
215, I I  229, rs. 1 k. 50.

Carlen. K apryśna kobieta, powieść szwedzka, przekład Pauli- 
ny F., tomów 3. Lwów, Gubrynowicz i Schmidt. 8-ka, I  str. 221,
II 216, III 208, rs. 2 k. 70.
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CMędawski. Alpy, szkice i opowiadania. Lwów, Gubrynowicz 
i Schmidt. 8-ka, str. 214, k. 90.

Conscience. Talizman, powieść flamandzka, tłómaczenie pol­
skie p. W . L. P. Lwów, Gubrynowicz i Schmidt. 8-ka, str. 
206, rs. 1.

Crose, Albert de la. Córka Mirabeau, powieść z czasów rewo­
lucji 1792. przekład W. A. G. Warszawa, S. Czarnowski. 8-ka k. 75.

Dickens Karol. Oliver Twist, rom ans (z angielskiego). W a r­
szawa, J. Breslauer. 8-ka, t. I —II.

Dickens K . Z głębi morza, powieść, z angielskiego tłómaczył 
Jan  Lam. Lwów, Gubrynowicz i Schmidt, 8-ka, str. 156, k. 75.

Dziennik Serafiny, z autografu spisał B. B. Lwów, Gubryno­
wicz i Schmidt. 8-ka, str. 292, rs. 1 k . 50.

Dzierzkowski J. Powieści, w pierwszem zupełnem wydaniu. 
Lwów, A. J. O. Rogosz. Tom I: Kuglarze, Spicrut honorowy, Salon 
i ulica, Jutro, Portret i życiorys autora, str. V III i 377. Tom II: 
Serce kobiece, Slizka do przepaści droga, Zemsta pana Bolesława, 
str. 333. Tom III: Król dziadów, Lekarz m agnetyczny, Sztuczne 
okno, Dwa zdybania, Próżniak, str. 376. Tom IV: Dla posagu, 
Uśmiech szyderczy, Bale na wsi, Leśniczy, S tary  komornik, W ie l­
kie nadzieje—z życia polskiego aktora, Suknia balowa, Nowy rok, 
Hogartowskie obrazy, Rezydent, Wieśniak podolski, Przez ulicę. 
Tom V. Tom VI: Szkoła świata, Wykradzenie, Palec boży, Cmen­
tarz wiejski, Folbluty, Pan kapitan , str. 319, 8-ka, cena 4 tomów 
z przedpłatą za 6, rs. 8.

Fleuriot Zenejda. Orzeł i gołąbka, powieść, dzieło uwieńczone 
przez Akademję francuzką, przekład H. K. W arszawa, S. Rubin­
stein. 8-ka, str. 333, k. 75,

Georgeon Ludwika z Dzitowieckich, Bronisława. Sierota, po­
wieść ludowa, Kraków, A. Dygasiński i Sp.. 8-ka, str. 123, k. 60.

Hoffmann F r. Przem ytnik, przełożył Bolesław Dunin, z czte- 
remą rycinami. Brody, J . Rosenheim. 16-ka, str. 152, kop. 35.

Jezierski Michał. Córka morza, powieść. Warszawa, S. Lewen- 
ta l. 8-ka, str. 153, k. 60.

Jeż T . T. Dwór w Chrustowie, powieść. Warszawa, M. Gliicks-
berg.

Jordan, autor „Wędrówek delegata". Przygody panów Marka 
i Agapita podczas wystawy rolniczej w Warszawie. Dwie części 
w jednym  tomie. Warszawa, J. Unger. 8-ka, str. 172, rs. 1.
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Kaczkowski Zygm unt. Dzieła poprawione i przejrzane przez 
autora. Warszawa, J. Unger. 1874— 1875 r. 8-ka, tomów 11-cie. 
Tom I  zawiera: Od wydawcy, Od autora, Mąż szalony, Bitwa 
ochorążankę, Junakowie, Swaty na Rusi, str. 358. Tom II: K a­
sztelanowie Lubaczewscy, Murdelio, str. 379. Tom III Tradycje 
Sanockie, Basia Karśnicka, Kuchmistrz litew ski, Edm und Choj­
nacki, Gniazdo Nieczujów, Starosta Hołobucki, str. 386. Tom IV: 
Grób Nieczui (dalszy ciąg-), str. 352. Tom V: Grób Nieczui (do­
kończenie), Stach z K ępy, Bajronista, str. 410. Tom VI: Bajronista, 
(dokończenie!, Dziwożona, str. 401. Tom VII: Dziwożona (do­
kończenie), W nuczęta, str. 372. TomVIII: W nuczęta (dalszy ciąg), str. 
317. Tom IX: W nuczęta (dokończenie), Kato, Bracia ślubni, str. 
433. Tom X: Bracia ślubni (dokończenie), Sodalis marianus. Tom 
XI: Sodalis m arianus (dokończenie), Pogląd krytyczny, str. 283, 
cęna 10 tomów, rs. 10, w oprawie ozdobnej, rs. 14 k. 40.

Kaiser E . Król perski i róża z Teheranu, historja rom antycz­
na szczęścia i niedoli. W arszawa, Altenberg i Robiczek. 8-ka.

Koenig A ugust E . Dom obłąkanych, powieść. Przełożył z nie­
mieckiego K . Ł. Warszawa, skł. gł. u S. Czarnowskiego. 16-ka, 
str. 287, k. 75.

Kraszewski J. I. Briihl, opowiadanie historyczne (w yda­
nie redakcji Bibljoteki warszawskiej), tomów 2. W arszawa, G ebeth­
ner i Wolff. 8-ka, I  str. 206, I I  str. 210, rs. 2 k. 40.

Kraszewski J. I. Historja o Januszu Korczaku i pięknej miecz- 
nikównie, powieść z czasów Jan a  Sobieskiego, (dwa tomy w je ­
dnym). W arszawa M. Gliicksberg. 8-ka, I  str. 184, I I  192, rs. 
1 k. 35.

Kraszewski J . I. Jesienią, powieść, Warszawa, Gebethner 
i Wolff, t. 2, I  str..., II  176. 16-ka.

Kraszewski J . I. K aje tan  Koniuszyc Brzeski, opowiadanie. 
Lwów, Gubrynowicz i Schmidt. 8-ka mała, str. 182, rs. 1.

Kraszewski J .  I. Kawał literata, wizerunki społeczne z końca 
XVIII wieku, w 2-ch częściach. Warszawa, Gebethner i Wolff. 8-ka.

Kraszewski J. I. Klin klinem, nowela. W arszawa, Em il Skiw- 
ski. 8-ka, str. 123, kop. 60.

Kraszewski J. I. Morituri, powieść w 2-ch tomach. Warszawa, 
Gebethner i Wolff, 16-ka duża, str. 318 i 291, rs. 2 k. 25.
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Kraszewski J. I. Ostatnie chwile księcia wojewody (Panie Ko­
chanku), z papierów po Glince. Warszawa, Gebethner i Wolff. 
8-ka, str. 195, kop. 90.

Kraszewski Roboty i prace. Sceny i charak tery  współczesne, 
W arszawa, Gebethner i Wolff. 16-ka, str. 383, rs. 1 k. 20.

Kraszewski J. I. Serce i ręka, powieść, prawie historyczna. 
Lwów, F . H . Richter. 8-ka, tomów 2, tom I, str. 200. II, 195, 
rs. 1 k . 50.

Kraszewski J .  I . Z siedmioletniej wojny, opowiadanie history­
czne. Warszawa, Gebethner i Wolff. 8-ka, to m ls tr .  207, rs. 2 k. 40.

Kraszewski J. I. Zbiór powieści, wydanie nowe, przejrzane 
i poprawione przez autora. Lwów,Gubrynowicz i Schmidt, Warsza­
wa, M. Glucksberg, 1871, 1872, 1873, 1874, 1875, 1876. 8-ka, to ­
mów 102: Tom 1, 2, 3 i 4, Dwa św iaty, str. 237 i 273. Tom 5, 6 
i 7, Chata za wsią, str. 106, 143, 183. Tom 8 i 9, Poeta i świat, 
str. 127, 121. Tom 10, Pod włoskiem niebem, str. 127. Tom 11 i 12, 
S tary  sługa, str. 137 i 134. Tom 13 i 14, Dziwadła, str. 143 i 171. 
Tom 15, Ostrożnie z ogniem, str. 160. Tom 16, 17, 18 i 19, Latar­
nia czarnoksięska, str. 125, 119, 122 i 121. Tom 20, H istorja o b la­
dej dziewczynie, str. 88. Tom 21, Ładowa pieczara, str. 155. 
Tom 22 i 23, Pam iętniki nieznajomego, str. 166 i 144. Tom 24, 25, 
26 i 27, str. 145, 151,154 i 165. Tom 28, Czercza mogiła, str. 141. 
Tom 29 i 30, str. 113 i 144. Tom 31, ostatni z Siekierzyńskicb, 
s tr  210. Tom 32, 33, 34 i 35, Latarnia czarnoksięska, serja II-ga, 
str. 114, 127, 129 i 125. Tom 36, 37, 38 i 39, Djabeł, str. 124, 
125, 161 i 164. Tom 40, Jermoła, str. 198. Tom 41, 42, 43 i 44 
Zygmuntowskie czasy, str. 131, 127, 120 i 123. Tom 45, Tomko 
Prawdzie, str. 135. Tom 46, 47, 48 i 49. Złote jabłko, str. 131, 129, 
136 i 139. Tom 50, Żacy krakowscy w roku 1549, str. 149. Tom 
51, 52, 53 i 54, Komedjanci, str. 196, 164, 147 i 131. Tom 55, Po­
dróż do miasteczka, str. 120. Tom 56, Budnik, str. 121. Tom 57, 
Całe życie biedna, str. 122. Tom 58, 59 i 60, Metamorfozy, str. 122, 
123 i 179. Tom 61, Historja kołka w płocie, str. 121. Tom 62 i 63> 
Mistrz Twardowski, str. 121 i 94. Tom 64, 65, 66 i 67, Maleparta 
str. I l l ,  111, 109 i 93. Tom 68 i 69, Choroby wieku, str. 70 
i 96. Tom 70, Ulana, str. 96. Tom 71, 72 i 73, Boża czeladka, 
141, 188 i 223. Tom 74, Ostap Bondarczuk, str. 124. Tom 75, Ja- 
ryna, (Ostapa Bondarczuka część II), str. 128. Tom 76, 77, 78
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i 79, Interesy familijne, str. 264 i 216. Tom 80, 81, 82 i 83, Caprea 
i Roma, obrazy z pierwszego wieku, str. 211 i 191. Tom 84, 85, 86 
i 87, Resztki życia, str. 211 i 204. Tom 88, Pan i szewc, str. 122. Tom 
89, Stańczykowa kronika, str, 131. Tom 90, Staropolska miłość, 
str. 53. Tom 91, Improwizacje, 119, Tom 92, Trapezologion h i­
storyczny, str. 223. Tom 93, 94, 95 i 96, str. 222 i 224. Tom 97, 
98 i 99, str. 211 i 157. Tom 100, Typy i charaktery, str. 161. 
Tom 101 1 102, Starościna belzka, str. 147. Całość 102 tom y, rs. 27.

Król i Bondarówna, powieść historyczna, przez B. B. Lwów, 
Gubrynowicz i Schmidt. 8-ka, str. 27, rs. 1 kop. 50.

Marlach. Życie, sprawy i wędrówka do piekła, doktora Jan a  
Fausta, osławionego czarnoksiężnika, astrologa, astronoma, mistrza 
magji i humorysty. Z niemieckiego tłómaczył J .  Lompa. Bochnia 
W. Pisz. 8-ka, str. 114 i III, kop. 25.

Morzkomka (Marrenó) W alerja. Zasady i szyny, powieść, ze­
szytów 3. Warszawa, red. „Przeglądu tygod.“ 8-ka, str. 488, k. 75.

Miigge Teodora. F ia t Justitia!, powieść, przełożył z niemie­
ckiego Edward Sulicki. — Odtrącony, powieść Gńida, przełożyła 
z angielskiego Helena Gliicksberg. Warszawa, M. Gliicksberg.

Narbutt Krystyna. W  Ameryce, powieść na tle życia społecz­
nego w Stanach zjednoczonych. W arszawa, Gebethner i Wolff. 
8-ka, str. 251, kop. 90.

Orzeszkowa E . E li Makower, powieść. W arszawa, skład głów ­
ny w księgarni Gebethnera i Wolffa. 8-ka m ała Tom I: Różni i ró­
żne, str. 295, tom II: O ziemię, str. 381, rs. 2.

Nowe powiastki z prawdziwych zdarzeń i bajki, skreślone wier­
szem dla dzieci i ozdobione drzeworytem, przez Marją M. W arsza­
wa, druk E . Skiwskiego.

Pieńkowski K. Powieści, wydanie 2-gie. Garbusek, powieść. 
Lwów, Gubrynowicz i Schmidt. 8-ka, str. 311, rs. 1 kop. 50.

Prus Bolesław. Pałac i rudera, powieść. W arszawa, Gebeth­
ner i Wolff. 8-ka mniejsza, str. 183, kop. 75.

Przyborowski Walery. Arjanie, powieść historyczna z XVTI 
wieku. W arszawa, red. „Przeglądu tygod..“ 16-ka, str. 320, kop. 75-

Przyborowski W . Noc z 3-go na 4-ty grudnia, na zasadzie ak t 
sądowych. Warszawa, u U ngra i Banarskiego. 16-ka, str. 187, 
kop. 60.

Sama jedna, opowiadanie Felicjana. W arszaw a. 8-ka.
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Samarów. O korony i berła, romans społeczny historyczno-po' 
lityczny, z. 1 — 3. Warszawa, I. Korzeniewski. 16-ka, str. 300, ze­
szytów będzie 10, każdy po 25 kop., (przy pierwszym płaci się za

Sand Jerzy. Joanna, romans. Z francuzkiego tł. B. W . W ar­
szawa, Jan  Breslauer. 8-ka mała, str. 448.

Schwartz Z. M. D wie m atki, powieść szwedzka, przekład pol­
ski p. C. P. i P. W . tomów 2. Lwów, Gubrynowicz i Schmidt 
8-ka, I str. 206 i I I  198, rs. 1 kop. 80.

Schwartz Z. M. W dowa i jej dzieci, tłomaczył ze szwedzkiego, 
B. R. Lwów, Gubrynowicz i Schmidt. 8-ka, str. 206, rs. 1 kop. 5.

Scott W alter. Romanse historyczne. W arszaw a, Grubecki. 
16-ka duża.

Spielhagen Fryderyk. Ultimo, nowela, przekład Aleksandry 
Callier, (odbitka z „Niwy.a) Warszawa. 8-ka, str. 91, kop. 60.

Storch A rtur. Wolno-mularstwo i jezuityzm, w przekładzie 
polskim, zeszyt 27/37. W arszawa, Z. Szlejfsztejn. 8-ka, str. 214 do 
305, po kop. 7 '/2 za zeszyt.

Werner F. Przy ołtarzu, powieść. W arszawa, red. „Przeglą­
du tygod.“ 8-ka, tomów 2, str. 151 i 138, kop. 30.

Wilkońska. Trucizna, powieść. Lwów, K sięgarnia polska. 
8-ka, str. 82, kop. 50.

Wójcicki K. Wł. Spuścizna po nieznajomym. Kraków. 8-kaj 
str. V I i 381, kop. 60.

lounge. Dziedzic z Redclyffe, przekład Marji I. Lwów, G u­
brynowicz i Schmidt, 8-ka, tom I  str. 268, tom I I  str. 303, rs. 1 
kop. 80.

xf  ,/$• Z  domu i ze świata, powieści oryginalnie napisane, przez A. S. 
ozdobione 4-ma chromolitografowanemi rycinami rysunku Gersona. 
Warszawa, M. Orgelbrand. 8-ka, str. 449, oprawne w tek tu rk ę  
z grzbietem wyzłacanym rs. 1 kop. 65.

Z  kobiecego biurka, zwitek niespalonych szpargałów, przez au­
to rkę „Pod sekretem.ct Warszawa, red. „Przeglądu ty g .“ 16-ka, str. 
263, kop. 30.

Z  pamiętników aktora teatru  w Gawronowie, przez X. X. Kra­
ków, A. D ygasiński i Sp., 8-ka, str. 155, kop. 50.

Zacharjasiewicz Jan . Omanka, powieść. Warszawa, C. Lewi­
cki. 8-ka.

ostatni).
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ZacharJasiewicz Jan . Sumienny konkurent, studjum  karna­
wałowe. Warszawa, Gebethner i Wolff. 16-ka, str. 201, kop. 90.

Zola Emil. Rodzina Rougon Macquart, historja ’przerodzona 
i społeczna jednej rodziny za drugiego Cesarstwa. I, Wzniesienie 
się Rougonów. Przekład z francuzkiego z czwartej edycji W ar­
szawa, red. „Przeglądu tyg.“ 16-ka, str. 448, kop. 75.

K. Z. Zwycięztwo Heleny, powieść, Warszawa, Stopelle 
i Stan. 8-ka, str. 314, rs. 1.

Bibljoteka romansów i powieści. Warszawa, wydawca i re­
daktor J . Kaufman. 4-ka, wychod. od r. 1872, w 1,100 egz., rocznie 
52 numerów, rs. 3, z przesyłką, rs. 4.

Zaw iera ona celniejsze powieści pisarzy europejskich, k tó re  zdołały sobie 
zjednać zajęcie czytającej publiczności, a m ianowicie: Rok I-szy czyli 1872: Upa- 
dek, E m ila  G aboriau. Złota Szajka, przez tegoż. Dama w perłach , A leksandra  
Dumasa (syna). P ieniądz i p raca, W erthenberga, ze szwedzkiego. Pasierbica 
M. Szwarc. — Rok I l-g i  czyli 1873: B iała  niewolnica, przez Teodora G riezing=r' 
Upadek, (dokończenie), przez E m ila  Gaboriau. Śpiew aczka taw ern y , przez Miss 
M. E . B raddon. Dla ideału, przez Marjg Szeligg. Doktór W am pir, Oktawa 
Fere. Cudze pieniądze, Em ila G aboriau. Mina Holdenis, przez W iktora Cher- 
buliez. Człowiek śnieżny, George Sand. W alka uczuć, przez Florencję M aryat. 
Nad przepaścią, p . E . G aboriau. — Rok III-ci czyli 187-1: W zgórza C haum ont, 
przez Karola Deslys. D ram at w głgbiach oceanu, R icharda C ortam bert. K ról 
pary, K arola Penzlau. Sarchendon, W hytte  M elville’a. Moja siostra  Jo a n n a , 
G. Sand. Garbusek, Paw ła  Fevai. Pojedynek, p . Tem e. J a n  de T om m eray’ 
przez Juljusza Sandeau. Paryżanie, B ulw era L ytton . Panna d 'A vrem ont, przez 
Henryka Riviere. N ad przepaścią, (dokończ.) p. E . G aboriau .—  Rok IV -ty 1875: 
Ponson du Terr,i ii , D ram aty Paryża. Bulwer L ytton , Paryżanie (dokończenie). 
H acklandera F . W ., Niebezpieczna ig raszka. Ponson du T erra il, K lub waletów 
kierowych. B iernacka P au lina , Podrzutek.

Tygodnik romansów i powieści. W arszawa, wydawca i redak­
tor S. Lewental. 4-ka, wych. od r. 1868, w 3,200 egz., rocznie 52 nu ­
merów, rs. 3, z przesyłką rs. 4.

Treść: Rok 1875, tom  X III  zaw iera: Kraszewskiego J .  J .  Jesienią; D u­
masa Al. M ohikanowie paryzcy (dokończenie); Bulwera, Dziwna przygoda, tłom acz. 
z ang. A deli M. i K ronikę miejscową i zag ran iczną. T om X IV : Zielińskiego Wł. 
K. August I I  i A urora  K oenigsm arck, powieść osnuta na tle  historycznem  z cza­
sów A ugusta I I  sasa; B ulw era, Dziwna przygoda (dokończenie); E n au lta  S t., Dzie­
cię znalezione, B ałuckiego M. Po śm ierci, nowela i K ronikę m iejs. i zagr.
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K g i ą ż k i  

dla dzieci, ludowe i szkolne.

W tej gałęzi literatury  rok 1875 przyniósł nam  około 50 dru­
ków, licząc wraz z dwoma czasopismami, „Przyjacielem dzieci* 
i „Zorzą,“ wychodzącemi w Warszawie, a których treść dokładną 
na końcu rozdziału pomieszczamy. Czasopism dla młodzieży i dla 
ludu w innych miastach wychodzi znacznie więcej, w Królestwie 
jednak nie mają one debitu. Z warszawskich firm najwięcej ruch­
liwości wydawniczej w tej dziedzinie okazały firmy pp. G ebeth­
nera i Wolffa, M. Orgelbranda, F. Hoesicka i in. Zwracamy uwagę na 
następujące dziełka oryginalne: Chęcińskiego „Malowanki* i „Opo­
wiadania historyczne/1 Chmielowskiego „Książka do czytania,* 
Izdebskiej „Pam iętnik babuni* i „Teatrzyk,tt Krakowowej „Zbiór po­
wiastek,* Świeżego „N auka o cieple.“ P. Grabowska przyswoiła 
z angielskiego na ostatnią gwiazdkę kolekcję bardzo udatnych 
utworów, pod nazwą: ,,Serji liljowej,“ k tóra trafnym  wyborem zna­
lazła nader sympatyczne przyjęcie. Kalendarzy ludowych mieliśmy 
kilka, z tych znacznem powodzeniem cieszy się „Kalendarz obrazko­
wy," wydawany w Częstochowie, a nowość zupełną stanowił w tej 
dziedzinie „K alendarzyk dla dzieci“ , p. St. Jachowicza jeszcze ułożony.

A. B. C. rozciągane. W arszawa, J . Muller, 32-ka wstążkowa, 
kop. 15.

Aniołowie dobroci, ośm powiastek dla grzecznych dzieci z5-ciu 
kolorowanemi obrazkami, naśladowanie z francuzkiego, wydanie II. 
W arszawa, M. Orgelbrand. 16-ka, str. 185, kop. 67 '/2

Biart L. Pogadanki braci z siostrami, spisane ku zabawie 
młodych czytelników, przełożył Jan  Chęciński. Warszawa, Gebeth­
ner i Wolff. 8-ka, str. 266, w oprawie rs. 1 kop. 20.

Chęciński Jan . Malowanki, książeczka obrazkowa dla grzecz­
nych dzieci, z 10 tablicami kolorowanych rycin. W arszawa, Gebeth­
ner i Wolff. 4-ka, str. 10, cena w oprawie kop. 75.

Chęciński J . Opowiadania historyczne, zebrane dla młodych 
czytelników, z 12 rycinami, wydanie I I .  W arszawa, Gebethner 
i Wolff. 8-ka, s tr. 265, rs. 1 kop. 20.

Chmielowski P iotr d-r. Książka do czytania dla dzieci, ułożona 
i wstępem opatrzona. W arszaw a, nakł. red. „O piekuna domowe­
g o /1 8-ka, str. 202, kop. 40.
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Coolidge Zuzanna. Co Kasia robiła?, powieść dla młodociane­
go wieku, przekład z angielskiego Zofji Grabowskiej. AVarszawa, 
nakładem tłomacza. 8-ka, str. 224, kop. 90.

Dla dziewczątek. K siążka praktycznej pracy, ćwiczeń i zabaw 
dla panienek od 6 do 15 roku życia, ułożona podług Marji Liskie> 
Tekli Naveau i innych, wydanie 2-gie z 60 drzeworytami i 12 tab li­
cami w tekście. Warszawa, red. „Przeglądu ty g .“ 16-ka, s tr  267 
kop. 75.

Dzieci dobre—zacni ludzie, szkoła mądrości w przykładach 
z życia rzeczywistego z 40 drzeworytami, 6 rycinam i kolor. W ar­
szawa, P . Hoesick, 8 -k a ,s tr .210,cena w oprawie ozdobnej wczerwone 
angielskie płótno z bogatemi złotemi i czarne mi wyciskami rs. 1 
kop. 20, broszurowanej na sposób angielski kop. 90.

Dzieci pani Sojeckiej na wakacjach. Obrazki przez au torkę 
„Wesołych i ciekawych powiastek." W arszaw a, Stopelle i Stan. 8-ka, 
str. 292, rs. 1.

Edgeworth, Miss. Powieści dla młodszej dziatwy, przekład Jana 
Chęcińskiego, z 9 rycinam i. Warszawa, G ebethner i Wolff. 16-ka 
str. 234, rs. 1.

Grajnert Józef. Dobre dzieci — zacni ludzie,.szkoła mądro­
ści i cnoty w przykładach z życia rzeczywistego. Z wielu drzewory­
tami, spolszczył i własnemi pracam i pomnożył  W arszaw a, F.
Hoesick. 8-ka, str. 210, woprawie rs. 1 kop. 20, broszurowane k. 90.

Heissig. Przewodnik do rysunku cyrklowego i linijnego, jako 
wstępna nauka do geometrji wykreśluej, rysunków architektonicz­
nych, machin sytuacyjnych, dla szkół realnych, szkół przemysło­
wych, szkół sztuk pięknych, dla początkujących architektów  i inży­
nierów, jakoteż do nauki własnej, podług wydania III-go, popra­
wionego i powiększonego i na m atematycznych dowodach opartego. 
Przełożył na język polski A. W. J.N aw ratił, z 7-iu tablicam i i ksylo- 
graficznemi postaciami, razem około 300 figur. Kraków, Adolf 
Dygasiński. 8-ka duża, str. 136, rs. 1 kop. 65.

Jachowicz St. K alendarzyk dla dzieci na rok przestępny 1876. 
Warszawa, 16-ka, str. 38.

Jadwiga Teresa. Chwile rozrywki, sześć moralnych powieści 
dla starszych dzieci. Z rycinami rysunku W ładysława Szymanow­
skiego. W arszawa, G. Sennewald. 8-ka, str. 368, rs. kop. 20.
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Izdebska W ładysława z Rogozińskich. P am iętn ik  babuni, 
dziełko poświęcone dorastającej młodzieży, przez autorkę „Wieczo­
rów z babunią,0 z ryciną. W arszawa, Gebethner i Wolff. 8-ka, str. 
233, rs. 1 kop. 20.

Izdebska W ładysława z Rogozińskich. T eatrzyk dla młodego 
wieku. Warszawa, J . Zinberg.

Kalendarz ludowy, Józefa G rajnerta na rok 1876, bieżący rok 
7 wydawnictwa. W arszawa. 8-ka, str. 138 i VI kop. 15.

Kalendarz obrazkowy na rok przestępny 1876, pam iątka z Czę­
stochowy, rok 3, ułożony przez Bronisława Grabowskiego, część k a ­
lendarzową ułożył X. X. Częstochowa, W . Kohn i Oderfeld. 8-ka, 
str. 107.

Kraków Paulina. Niespodzianka, zbiór powiastek dla pilnych 
dzieci, z rycinami kolorowanemu W arszawa, Gebethner i Wolff, 
wydanie VI. 16-ka, str. 214, w oprawie, kop. 75.

Książeczka nowa, obrazkowa dla grzecznych dzieci, 6 tablic 
kolorowych. W arszawa, Gebethner i Wolff. 4-ka, kop. 75.

Książeczka pierwsza, obrazkowa dla małej dziatwy (6 tablic ko­
lorowanych). Warszawa, Gebethner i Wolff. 4-ka mała, kop. 50.

Książka złota. Sławni ludzie w dziedzinie sztuk, przemysłu, 
nauki i czynów wojennych, według Karola Brandon i innych, z 40 
drzeworytami i 3 rycinami. W arszawa, F . Hoesick. 8-ka, cena 
egzemplarza w oprawie ozdobnej, w czerwone angielskie płótno 
z bogatemi złotemi i czarnemi wyciskami, rs. 1 kop. 20, broszuro­
wanej na sposób angielski, kop. 90.

Laskownicki Józef. Najdroższy skarb, powieść dla ludu. Po­
znań, Leitgeber. 16-ka, str. 128.

Łukomski Jan , b. nauczyciel szkół publicznych. W ypisy pol­
skie, część wstępna, wydanie 7-me. W arszawa, autor, t-k a , cena 
kop. 65.

Łypaczewski E . ćwiczenia kaligraficzne. W arszawa S. Orgel­
branda Synowie.

Nowosielski Teofil. Podarek dla grzecznych i pilnych dzieci 
książeczka abecadłowa, zawierająca początki nauki czytania, oraz 
św iatek dziecięcy w powiastkach, bajeczkach, piosnkach, przy dołą­
czeniu krótkiej wiadomości o rzeczach pożytecznych i ludziach za­
służonych, z 60 drzeworytami w tekście. Warszawa, nakład S. Or 
gelbranda Synów. 8-ka, str. 128, rs. 1.
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■Nowosielski T. Towarzysz pilnych dzieci, czyli początki czy­
tania i innych wiadomości sposobem łatwym, do pojęcia młodocia­
nego wieku zastosowanym, wydanie ósme. Warszawa, S. Orgel­
branda synowie. 8-ka.

Oleszczyński Seweryn. N auka pisania, ułożona, napisana i w y­
ryta przez Seweryna Oleszczyńskiego, b. nauczyciela kaligrafji w b. 
liceum warsz. i w b. konwikcie szk. XX. Pijarów, zalecona przez 
Kom. rząd. ośw. publ. do użytku w zakładach naukowych rządo­
wych i prywatnych. W arszawa, nakład J. Błaszkowskiego. 8-ka 
większa, str. 34, kop. 35.

Pory roku, cztery, nauka poglądowa o rzeczach najbliżej pod­
padających pod zmysły, naśladowana z wykładu niemieckiego, przez 
Emilję Leja. W arszawa. 8-ka.

Powiastki nowe, z prawdziwych zdarzeń i bajki skreślone wier­
szem dla dzieci, ozdobione drzeworytem przez Marję M. Warszawa. 
8-ka, str. 65.

Promyk Kazimierz. Elementarz, na którym  nauczysz czytać 
w 5 albo w 8 tygodni. W arszawa, C. Lewicki. 8-ka, cena k. 2*/2.

Przepowiednie różne. Warszawa, Ch. Kelter.
Skarby Monte-Christo strzeżone przez dzikie zw ierzęta. Gra 

towarzyska. Warszawa, J. Mhller.
Śliwka Jan. Książka do czytania dla wyższych oddziałów 

szkół ludowych, ułożona z polecenia konferencji nauczycieli, w y­
danie II, znacznie pomnożone. Cieszyn, F. Feitzinger. 8-ka, str. 
357 i IV kop. 45.

Splotek powieści dla dzieci od 5— 8 lat, naśladowanie z fran- 
cuzkiego, wydanie II. Warszawa, M. Orgelbrand. 16-ka, str. 
167, w oprawie, k. 67f/2.

Świat dziecięcy, mały i wielki. Zajmująca książeczka dla 
dzieci z drzeworytami i 3 rycinami. W arszawa, F. Hoesick. 8-ka, 
w oprawie ozdobnej w czerwone angielskie płótno z bogatemi zło- 
temi i czarnemi wyciskami, rs. 1 k. 20, broszurowany na sposób 
angielski, kop. 90,

Światek zwierzęcy. Książeczka obrazkowa objaśniona tekstem 
polskim, francuzkim, niemieckim (11 tablic kolorowanych). W a r­
szawa, Gebethner i Wolff, foljo mniejsze, kop. 75.
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Świeży ks. Ig. N auka o cieple dla ludu, (osobny odcisk z Gwiazd­
ki cieszyńskiej). Cieszyn, F. Feitzinger, 8-ka, str. II  i 154 k. 40.

Szyller Leopold. Szkoła pięknego pisania, w sześciu zeszytach, 
zastosowana przez B. N., zeszyt 2 i 3. Warszawa, nakład au tora j 
4-ka, str. 32, k. 7.

Szymanowski Wacław. Obrazki z życia znakomitych ludzi 
dla młodego wieku zebrane, z 10 rycinami, wydanie II. Warszawa, 
Gebethner i Wolff. 8-ka, str. 253, rs. 1 k. 50.

Trzy kotki. W ierszyk z rycinkami. Warszawa, J. Miller. 
8-ka, str. 14, k. 30.

Verne. Tajemnicza wyspa, przołożył z francuzkiego J. Pł., 
część I, Rozbitki w powietrzu. Lwów, Seyfarth i Czajkowski. 8-ka, 
222, rs. 1 k. 20.

Whitney. Małe kobietki, powieść autorki „Dobrych żon,tt 
przekład Zofji Grabowskiej. Warszawa, nakładem tlómacza. 8-ka,
str. 453, rs. 1.

Władzio mały. A, B, C, i pierwsze początki czytania dla dzia­
tek płci męzkiej, (wydanie czwarte poprawione). W arszaw a, Ber­
nard Lesman. 16-ka, str. 31, k. 20.

Z  powinszowaniem nowego roku. Lwmw. 16-ka, str. 24, k. 20.
Zbiór powinszowań na imieniny, urodziny, Boże narodzenie, 

oraz wierszy do imionnika, dla chłopczyków i dziewczątek, pierwo­
tnie zebrał i do druku podał A .K ., uporządkował, poprawił i pomno­
żył F . H., wydanie drugie. Bochnia, W. Pisz. 16-ka mała, str. 
104 i II, k. 25.

Przyjaciel dzieci, pismo tygodniowe. W arszawa, wydawca, 
i redaktor J . K . Gregorowicz, 4-ka, wych. od r. 1861, w 3,200 egz 
52 numerów, rs. 3 przesyłką, rs. 4,

Treść: Powieki i opowiadania: Z moich la t chłopięcych p. L. Niemojow- 
skiego Nr. 2. Poezja i przyjaźń, komedyjka p. Emilję N. Nra: 3, 4 i 5. Wyspa 
tajemnicza p. Ju l . Werna przekład J .  Belejowskiej Nr 5—32. S tary ogrodnik, 
komedyjka, p. L . Piątkowskiego Nr 7. Spacer do lasu, p. T. J .  Nr 9. Po latach 
dziesięciu p. Teresę Jadwigę Nr 11—22. Imieniny mamy, obrazek dramatyczny, 
p. Władysławę G. Nra: 16 i 17. Dwie topole Nra: 17 i 18. Słodycz nad słody­
cze, obrazek dramatyczny Nr 20. Zgoda stanowi szczęście, komedyjka p. i órec 
kiego N r 23. Kopciuszek, komedyjka Niemojowskiego N r 27, 28, 29 i 30’ 
Rak zatracony Nr 30. Bezmyślne nieposłuszeństwo obrazek w 1-m akcie, r . Jó ­
zefa Tiel Nr 35 i 36. Gromadka panienek i kawalerów w ogrodzie S a d t i m N r  
35. Trzewiki sąsiada przełożyła z francuzkiego Eliza S. Nr 36—43. Chłop czyna 
i marszałek V illars Nr 37. Zwaliska zamku w Wyszynie, p. L. Niemojoskwiego
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Nr 42. Róża Jerychońska N r 44. K w iat paproci p . H alinę N r 44. W  chacie 
pustelnika N r 45, 46, 47 i 48. W yspa tajem nicza p. Ju liju sza  W erna, p rze­
kład J .  Belejowskiej, część d ru g a  N r 45—52. Przyjaciółka, p. Teresę Jadw igę N r 
50.— Poezje; Nowy rok, p. L. Niemojowskiego N r 1. Do pracy, p . E . H. N r 2.
Nie zazdrość n ikom u, p . E . H. N r 3. W  rocznicę u rodzin  E . K ., p . M. Szeligę.
Nr 3. C hoinka, p . Leo S -a  N r 5. K w iaty, p. J. Chrząszczewską, N r 6. Obrazki 
zimowe N r. 8 i 9. Przechadzka w ieczorna, p. K . B rodzińskiego N r 10. B iedna 
kwiaciarka, p . F . St. N r. 11. Do m odlitw y dzieci, p. Józefa Toma N r 13. Krzak 
róży, p. K. K. N r 14. Postęp, p. J. L askarysa  N r 15, W  rybackiej chacie, p. 
M irona N r 16. Do M arylki Z. p . L. Niemojowskiego N r 17. D la  chcącego n ie  
ma nic trudnego, p . J .  Chmielewskiego N r 19. Płacz i  śm iech sieroty, p. K u rp ia  
z nad N arw i N r 21. F lis  N r 22. P y tan ia  syna N r 23. Dwie prace , p. L ask ary sa  
Nr 24. U w aga, p. I .  L. N r 25. Do dziecięcia, p. Józefa Tom a N r 25. Sam a
jedna  na  świecie Bożym, p. Józefa Chm ielewskiego N r 26. Prośba sieroty, p . O.
Nr. 27. M iłosierdzie N r 27. U rok wiosny p . M. D em bskiego N r 29. W iosna, 
p. M. M. N r 29. W iosna, p. M. S t. N r 31. Nad wszystkiem  Bóg, p . Ludwika 
Niemojowskiego N r. 32. Żniw a N r. 33. J a k  się m odlić? M. S t. N r 34. Pole 
Nr 36. W iosna N r 39. Żebrak górski, p . L . Niemojowskiego N r 39. Niedziela* 
p. L. Niemojowskiego N r 42. Karczm a Nr 43. O g ó ra lach  N r 45. Jasku łeczka, 
p. L . N iem ... N r 50. Pożegnanie N r 52. Jedno „ a le ,“ p . Niemojowskiego N r 52.— 
Myśli: N r 25, 26 i 25 .— Podróże: F o n ta rab ia  (dokończenie), p . Ł . Kaczyńską, N r 
1. Genua, p. H. K . N r 3. Tunel w górze Cenis, p . H . K . N r 8. Zam ek T yro l, 
p. H. K. N r 13. Saska kępa, p. H. K. N r 15. Kanał na  m iędzym orzu Suez, p- 
E. z K . N r 20. Betleem , p . H . K . N r 27. P a rę  słów o Syberji, E . z K. N r 28- 
Nazaret, p . K . N r 29. W spomnienie z pobytu w K uźniecku Nr. 30, 31 i 32. 
Bajkał N r 33. Kościół św. P io tra  w Rzymie, p . H . K. N r. 34. W nętrze kościo­
ła św. P io tra  N r. 36. T yberyada i jezioro G enezaret, p , K . N r. 36. Kolej żela- 
na Oceanu Spokojnego N r. 38 i 40. Jerozolim a, p . H . K . N r 41— 43. M iastecz. 
ko H all w Tyrolu, p. H . K . N r 43. Jezioro  A gnano , p . H . N r 45. H aga, p . 
H. K. N. 46- W yspa Capri, p. L . Niemojowskiego N r 48. H ebron N r 40. W i­
dok B lenheim u, p . H . K. N r 50. Zam ek i m iasteczko L andeek  N r 51. Kopalnie, 
soli w Wieliczce, p. H. K . N r 5 2 .—Życiorysy: K ard y n ał de R ichelieu , p . H . K. N. 
3. Marcin B ielski, p. T . J .  N r 3. A m broży Grabow ski N r 5. P io tr  W ielki, p ł. 
Szuszkowskiego, N r. 6, 7 i 8. O skar K olberg, p . H. K. N r 7. E lżb ie ta  J a ra -  
czewska, p. T . J .  N r 9. J a n  B urtę , p . T . J .  N r 14. Ksiądz Ja k ó b  Falkow ski, p. 
ks. J .  Glińskiego N r 18. Franciszek K arp ińsk i, p . E rnesta  z K. N r 19. Ga­
bryela Puzynina, p . E . z K. N r 23. W spom nienie o B enjam in ie  F ran k lin ie , p . I. 
T. Nr 25. Róża Gowona, p . T . J .  N r 33. Józef Paszkow ski, p . T . N r 37 i 38. 
Dante A llighieri, p . T . J .  N r. 39 i 40. A ugust A dam  Jeske, p . J .  K. G. N r 52.— 
Czyny nauczające: D obra córka. Pycha u k arana , p . T eresę Jad w ig ę  N r 1. Jene­
rał Drouot, p. Iren ę  N r 3. N ierozwaga, p. T. J .  N r 4. Dwie p ięk n e  odpowiedzi, 
p. T. J .  N r 12. Dobry syn, p . T . J .  N r. 13. L udw ik P io tr  A nquetil, p . T . J .  
Nr 14. D eputow ani i posłowie-, p. T . J .  N r 15 M alarz bez rąk , p. T. J. N r 16. 
Skutki ciem noty, p . T. J .  N r 18. F araday  i m łody jego gość, p. T. J . N r 19. 
Odważna kobieta , p, T . J .  N r 20. W spomnienie z życia Julijusza Cezara, p . T .
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J . N r 21. Korzyść nauki, p  T . J . N r 22. P iękna odpowiedź pogadanki, p. T . J. 
N r 23. Koks i jego  w ierzyciel, p . T . J .  N r 25. Szlachetny obyw atel, p. T. J .
N r 26. D obry chrześcianin, p . T . J .  N r 27. Mędrzec praw dziw y, p. T . J. N r 28
Żelazny książę, p . T. J .  N r 31. A rcybiskup  Affre, p. T . J .  N r. 32. Cudze piórka 
p. T . J .  N r 33. Świętość obowiązku, p. T. J .  N r 35. D obra odpowiedź, p. T . J. 
N r 39. Rozumna odpowiedź, p. T. J .  N r 40. N ieznany bohater, p . T . 'J .  N r 41. 
D obry b ra t, p. T . J .  N r 43. Dobry przykład , p. T . J .  N r 44. W ytrw ałość uw ień­
czona, p. T . J .  N r 45. W  pracow ni snycerza, p . T . J .  N r 43. K arol M artel, p. T. 
J .  N r 47. U karani pochlebcy, p . T . J .  N r 48. Dow cip sławnej kobiety , p . T. J .  
N r. 49. Po tęga n auk i, p. T . J . N r 50. Skrom ne życzenie, p . T . J .  N r. 51. Do­
b ry  kró l, p. T . N r. 52.—Opowiadanie historyczne: K oryzanda de Baleon, opowiadanie 
z wojen krzyżowych, p . L . D. N r. 49 ,— Wiadomości z  nauk przyrodzonych: Piżmow­
ce N r 1. Ichneum ony, p. H. K. N r 3. Cudy oceanu, p. W . D lotiw  N ra: 5 i 6. 
Cudowny las na L ibanie, p. H. K . N r 6. Lam a i guanako, p . H. K. N r 21. Słom ­
ka, p . H. K. N r 23. Jaskó łk i, p . H. K. N r 24. Grzyby, p. H . K. Nra: 25 i 26.
K an arek , p. Ks. W. P . N r 25. Rea now o-holandzka, p . H . K. N r 25. Gołębie 
domowe, p. H. K. N r 26. Krętogłów N r 27. M askonury N r 28. Sarna  i lis. p. 
H. K. N r 29. Ibis, p. K . N r 31. K oroniarka gujańska, p . K. N r 33. K orale, p. 
L . Szuszkowskiego Nr 35. A lka  N r 35. P a jąk  i sieć jego, p. H. K . N r 37. Za- 
m ia N r 39. Lis i zające, p. H. K. N r 41. Sztokfisz, p . H . K . N r 43. Świszczę, 
p . H . K. N r 44. Ryś, p. H. N r 45. P tastw o  domowe, p. H . K. Nr. 46 i 47 Ł u­
skowce, p. H . K. N r 47. Raki, p. H . N r 49. Różne odm iany psów domowych Nr. 
50 i 52. Rudaw ka czyli pies, p. H. J .  N r 51.—Opowiadania naukowe: W oda N r 1.. 
Oddychanie N r 5. Gaz N r 13. Pow ietrze N r 25. Jak  się robi ig ła  N r 27. O pielę­
gnow aniu  kw iatów , p. J .  Chm ielewskiego N r 3 1 .—Opowiadania z prawdziwych wy­
darzeń: D obra L ucynka, przez H . O. K . N r. 10. N aparstek , N r 33 — 35. 
Listy. O krzyżu w lesie p . Stanisław ę O. N r 8 . Opis m ajówki p . Stanisław ę O. Nr- 
22. L ist do Kazi N r 28, 29. L isty  panienek Kazim iery i Stanisław y R. N r 43. 
L ist W ładzia G. z Radom ia N r 49. —- Pogadanki z  Ojcem : —  Rozmaitości —  W alka 
byków  p . H. K. N r 4. Przewóz złota i d jam entów  do Rio de Jan e iro  p. H. K. Nr 
9. Przelo t szarańczy N r 10. Św ięta rodzina N r 42. Co ju ż  dziś w idziałam  N r 31. 
M um jep . L . Szuszkowskiego N r 32. Pociecha w m uzyce N r 38. Sim um  w pu­
styn i afrykańskiej p . H . K . N r 47. — Przemysł i fabrykacja: O budowie dróg asfal 
tow ych z dzieła B. Spornego p . I .  T . Nr 3. O drenow aniu  p . T . J .  N r. 13. J a ­
k im  sposobem z węgla kam iennego w yrabiają się sztuczne fa rby  p . T . Ł. Nr. 
46. — Rozprawy naukowe: Co to są poeci p. Iren ę  N r 1. O piękności i pożytkach
historji naturalnej p. Leopolda Szuszkowskiego N r 1. T o rp ile  N r 21. Balony. 
H istorja w ynalazku balonów N r 32. Budowa balonów i ich  p rzysługi p. T . J .  
N r 35. O pożytkach jakie m am y z w ęgla kam iennego p. T . J .  N r 44. — 
Zwyczaje ludów: Poczta w A yacucho N r 1. Koczowisko cyganów  p . H. K. N r 1. 
K upiec chiński p. H. K. N r 4. Czuwacze p. W ład . Zachorskiego N r 22. P łacz­
k i tu reck ie  N r 36 . asterze w departam encie Landes p. H. K. N r 40. —  Szara­
dy. —  Zagadki. — Zadania arytmetyczne. — Łamigłówka arytmetyczna. —  W  dodatku 
dla małych dzieci, powiastki i opowiadania: O brazek. N ieuważny Julek  N r 1. Do­
b ra  zabawka. Gdybym . . . .  Pociecha. Zgodne dzieci. N r 3. Pączki.
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Koń. Zuch nad zuchami. Bałwan ze śniegu Np 5. Widowisko. Zegarek. 
Zabawka. Spotkanie z kominiarczykiem Nr 7. H err Johann. Dzielny chłopa­
czek Nr 9. Przechadzki z nauczycielem Nr 9, 11, 13, 23, 25, 27, 33, 35, 37, 39, 
41 ,43,45, 4 7 ,4 9 ,5 1 . Ach to nieszczęście. Ładny obrazek Nr 9. Michalinka 
Wtrącalska p. AnnęM . Ptasie gniazdo p. Stanisławę O. Nr 11. Uciekajcie gdzie 
możecie. Na obczyźnie. Pan Ciekawski Nr 13. Czterech zuchów. Na placu 
Ujazdowskim. Raz-dwa-trzy. Wacuś na próbie N r 15. Bozumna nauka. Poda­
runek. Pragnienie Jadwini- Nieposłuszny Tomuś. Owieczka. Zawadjaka. 
Żal Stasia Nr 19. Bozmowa ze stryjem. Jak  to łatwo poszło Nr 21. Nie mogę. 
Koziołek. Pani Guzdralińska Nr 23. Wycieczka na grzyby. Eabuśnik Nr 25 . 
Dodatek. Panienka roztrzepaniec. Rozmowa z Wojtusiem Nr 27. Największa 
nagroda. Ból nóżek Nr 29. Podsłuchana rozmowa. Marynka dudka Nr 31. Do­
bra rodzina Nr 33, 35, 37, 39 , 41, 43, 45, 47, 49, 51, Daj, daj! Nr 33. O pew­
nej panience Nr 35. Płacze k to nie słucha mamy Nr 37. Pistolecik. Pomoc 
mamie Nr 39. W gaiku Nr 41. Dobra A nulka. Dobry chłopaczek Nr 43. Do­
bra chęć Nr 45. Murzyn niewolnik. Ryś i zając p. J. Chmielewskiego Nr 47. 
Rumot w pokoju Nr 51. — Rozmowy z mamą,— Wierszyki dla małych dzieci; Mój ma­
ły paluszek p. L. Niemojowskiego. Swawolnik. Zgadnijcie p. T. R. Nr 1. Nau­
ka babci. Śmiech F rani p. T. B. Nr 3. Bawcie się. F ilu t. Dobry Kazio p. 
T. B. Nr 5. Muszki w nosku p. Ł. N. Módl się. Kochaj wszystkich. Dwa 
motyle p. T. K. Mazgaj. Nie gniewajcie się p. T . B. Nr 7. Co mówi kotek p. 
L. N. Gadatliwość p. T. E . Dobra odpowiedź Nr 9. Samochwał. Biedak. 
Nieużyty p. T.B. N r. 13 . Chłopczyk i papuga. Dobry kotek p. J .  Chmielew­
skiego N r. 15. Dla Józi K. Zawstydzony pyszałek Nr 17. Bajka czy nie bajka? 
p. L. Niemojowskiego Nr 31, Uczyć się trzeba! p. L. Niemojowskiego Nr 33. Za­
rozumiałość p. L. Niemojowskiego Nr 37. Mania i gołąbek p. Martę Nr 39. Za­
wieszony ślimaczek p. Martę Nr 41. Piosnka p. J .  Chmielewskiego N r 43. P ias- 
karz p. L. Niemojowskiego Nr 48. Moja poduszka p. L. Niemojowskiego Nr 49. 
Wyrzut sumienia p. L. Niemojowskiego Nr 49. M ru k i krzykała p. Niem ... N r. 
51. — Bajki i powiastki dla małych dzieci. Druciarczyk p. Leo S-a Nr 4. P ią ta  
klepka p. L. N. Nr. 5. Młody wróbel Nr 7. Szare mydło p. F . St. N r 13. L as 
i ogień Nr 20. Prawo starszych p. Laskarysa N r. 23. Orzeł i kruk p. Laskarysa 
Nr 28. Domki z kart p. L. Niemojowskiego Nr 35. Książe i słowik Nr 41. Pies 
i krowa p. Laskarysa Nr 41. Mechanik wiejski p. L. Niemojowskiego Nr 44. 
Szkło i rosa p. J .  Chmielewskiego N r 45. Wytrwałość i  poprawa p. L. Niemo­
jowskiego Nr 45. Dwa brylanty p. L. Niemojowskiego N r 4 6. Kto najbogatszy 
p. L. Niemojowskiego Nr47. Skarga p. L . Niem... Nr 47. Mały spekulant p. 
L. Niem... Nr 51. — Powieści w dodatku; Purytanieszkoccy opow iadanie historycz­
ne według W alter-Skotta Nr 2—28. Wawerlej opowiadanie historyczne, według 
Walter-Skotta N r 30—52.

Zorza, pismo ilustrowane tygodniowe dla ludu w iejskiego 
i miejskiego. Warszawa w ydawca i redaktor S. Przystański. 4-ka 
wychodzi od r. 1866, w 1,200 egz., rocznie 52 numerów, rs. 2 kop. 
40, z przesyłką rs. 3.

13
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Treść: N. 1. Rok nowy. Stanisław Staszyc (życiorys) p .“ * Czardasz.
Ślizgawka na łyżwach. Różne wiadomości. — N. 2. Każdy się poprawić może 
z wad swoich, opowiadanie p. Franka z Wielkopolski. W powrocie z Częstocho­
wy (powiastka). O roślinach. Różne wiadomości. — N. 3. Bóg i szatan, wiersz 
p. Emilję Leję. O popielnicach, czyli urnach i innych wykopaliskach p. Edmun­
da Stawiskiego. Słówko o osadach rolnych. Korespondencja z Sandomierskiego, 
p. ks. Wł. E. O roślinach p. M. Dług wdzięczności, opowiadanie Kornelji 
Sztembarth. N. 4, 5, 6, 7, 8, 9, 10. Różne wiadomości. — N. 4. Święty Woj­
ciech , legenda p. M. St. O popielnicach, czyli urnach i innych wykopaliskach 
(dokończenie). Różne wiadomości. ■— N. 5. Biedna kwiaciarka, wiersz p. Fran­
ka z Wielkopolski. Polowanie w krajach podbiegunowych. Z nauk przyrodni­
czych: Mamut, p. M. J . Z. Różne wiadomości. -— N. 6. Latarnia morska, p.
M. J. Z. Wspomnienie Raciborza, p. Cezarję Falkowską,. Różne wiadomości. — 
N. 7. O muzeum, p.*** Z nauk przyrodniczych: Dronta, p. M. J .  Z. Straż ognio­
wa w Rzeżycy, p. A M. Różne wiadomości. — N. 8. Z nauk przyrodniczych: 
O węglu kamiennym, p.*** Różne wiadomości — N. 9. O pożarach w kopal­
niach węgla kamiennego, p.*** Stracony zarobek, p. ks. Wł. F. Modlitwa na 
okręcie. Różne wiadomości.— N. 10. Z nauk przyrodniczych: Najszacowniej­
szy metal, p. M. J . Z. Żubry, p. M. J .  Z. Góra Hekla, p. H. Bujnickiego. Róż­
ne wiadomości.— N. 11. Czy pogoda, czy deszcz?, p. ks. Wł. F . Wspomnienia 
z podróży po Ameryce. Myśli chrześciańskie, na czas wielkiego postu, p. ks. Wł. F. 
Dzieci i ogrodnik, wiersz, p. M. St. Różne wiadomości. — N. 12. Z nauk przy­
rodniczych: O termom etrach, p. M. J .  Z. Słówko o bóstwach pogańskich, p. Fe- 
liksę Eger. Wspomnienie z podróży po Ameryce (dokończenie). Dobry sługa, 
p . Anielę Milewską. Myśli chrześciańskie na czas wielkiego postu. Różne wiado­
mości. — N. 13. Na dzień zmartwychwstania Pańskiego, wiersz. Przedpotopo­
wy leniwiec i pancernik, p. M. J . Z. Jan  Kochanowski (życiorys), p. Annę 0. 
Jedlnia, p. ks. Wł. F . Różne wiadomości. —• N. 14. Z nauk przyrodniczych: 
O nafcie, p.*** Do szkoły, do szkoły!, p. ks. Wł. F. Cisza morska. Różne wia­
domości. — N. 15. Z nauk przyrodniczych: O telegrafach, p. M. J . Z. Oświad­
czyny, powiastka, p. M. J .  Z. Z nauk przyrodniczych: Pszczoły, p. Cezarję Fal­
kowską. Strachy, zdarzenie prawdziwe, p. Anielę M. Różne wiadomości. — 
N. 16. Przytułek dla chorych nieuleczalnych. Gawęda o pieniądzach, p. Adama 
Goltza. Nie należy sądzić z pozoru, powiastka, p. Teklę T. Z nauk przyrodni­
czych: Kangury, p. M. J .  Z. Myśli chrześcjańskie. — N. 17. Z nauk przyrodni­
czych: Rośliny mięsożerne, p. M. J . Z. Nie należy sądzić z pozorów, (dokończe­
nie). Uprawa ryżu. Leczenie ukąszenia psa wściekłego. Różne wiadomości.— 
N. 18. Z nauk przyrodniczych: O wodzie. Szewczyk, poeta włoski (życiorys),
p. Cezarję Falkowską. Wyprawa Burkego do Australji. — N. 19. O ptaszkach, 
p. *** Wyprawa Burkego do Australji (dokończenie). Korespondencja z Sando­
mierskiego, p. ks. Wł. F. — N. 20. Z nauk przyrodniczych: Kawa i herbata, p. 
M. J . Z. Rozum starego Macieja, albo droga do pomyślności, p. Erazma Cie- 
chanowianina. Antoniowa, p. Anielę M. Myśli chrześciańskie. — N. 21. Z nauk 
przyrodniczych: Koral czerwony, p. M. J . Z. Rozmowa starego Macieja, albo 
droga do pomyślności (dokończenie). Z żywotów świętych: S-ta Marja Ma gdale-
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na, p. Anielę M. Jaskółka, p. ks. W ł. F. — N. 22. Lenistwo, p. A . Goltza. Naj- 
pierwsze i największe prawo, legenda, p . ks. W ł. F . Przygoda w miasteczku A . 
p. Marję W.  ̂Myśli chrześcjańskie, p. ks. Wł. F . — N. 23. Stach ławnikiem, p. 
A. Goltza. S-ty W incenty i pobożna królowa, opowiadanie, p. Annę O. Z nauk 
przyrodniczych: Mrówki i ich obyczaje, p. Cezarjg Falkowską. Przygoda w mia­
steczku A. (dokończenie). — N. 24. Pogadanka u kowala, p.*** Użyteczność po­
krzywy, p. W .M . Rolicza. List z Łęczyckiego, p. Mikołaja Grudę. Grzelo i Han­
ka, p. Teklę T. — N. 25. Z nauk przyrodniczych: Cynamon i kamfora, p . M. J. 
Z. Gawędy przy kominie, p. M. Izydor Oracz, p. ks. W ł. F . Grzelo i Hanka 
(dokończenie).—■ N. 26. Z nauk przyrodniczych: O królikach. Sprzeczka, p . A. 
Goltza. Olbrzymy i karły , p. A. Bujnickiego. Gawędy przy kominie (dokończe­
nie). — N. 27. Przysięga Małgosi, p. A. Goltza. Z nauk przyrodniczych: Otwor- 
niczka, p. M. J .  Z. Olbrzymy i karły (dokończenie). Myśli chrześciańskie, p. 
Wł. F . — N. 28. Z nauk przyrodniczych: Rodzina kotów, p. M. J .  Z. Kazimierz 
Brodziński (życiorys), p. Feliksę Eger. Z żywotów świętych: Ś-ta Agnieszka mę- 
czenniczka, p. Anielę M. List z zagranicy.—N. 29. Z nauk przyrodniczych: Kau­
czuk i gutaperka, p. M. J. Z. Ksiądz biskup Wołonczewski (życiorys). Dwie 
siostry, (powiastka), p. Anielę M. — N. 30. Odpoczynek karawany, p. M. J .  Z. 
Benjamin Franklin (życiorys), p. Anielę M. Wójt gminny Samborza, p. ks. K. K. 
Marjanna Krasuska. —U. 31. Z żywotów świętych: Święta Jadw iga. Pogadan­
ka, p. A. Goltza. Z życia miasteczek, p . Mikołaja Grudę. Turek. Podbieguno­
we w ypraw y.— 0 . 32 . Z żywotów bogobojnych: Błogosławiony W incenty Ka­
dłubek. Z nauk przyrodniczych: Sagowiec, p. M. J . Z. Srebro, p . ks. Wł. F. 
Uczony kowal. — N. 33. Nic nie ginie w przemyśle. Korespondencja z Bochni. 
Z nauk przyrodniczych: Węgiel ziemny, p. M. J. Z W spomnienie z pobytu 
w azjatyckim kraju N. 3 1 ,3 5 , 36. — N. 34. Na jarm arku, p. Adama Goltza. 
Lapońezykowie, p. H. L. Myśli chrześcjańskie, p . ks. W ł. F . N. 35. Jerozolima 
p. M. J .  Z. Dla czego na świecie s ą  Indzie bogaci i ubodzy. Myśli chrze­
ściańskie. Różne wiadomości. — N. 36. Listy z podróży, pisane przez młod­
szą siostrę do starszej. N. 37, 38, 39, 40, 41, 42, 4 3, 44, 46, 48, 49, 51, 52. Uwagi 
matki dla m atek, p. ks. Wł. F . D aktyle, p . M. J . Z. Różne wiadomości. — 
N. 37. Uwagi matek dla matek (dokończenie). W arzelnia soli w Ciechocinku. 
Z nauk przyrodniczych. Dawne paprocie, p. M. J .  Z. Różne wiadomości. — 
N. 38. Układy, p. A. Goltza. Pieczęć burm istrza, powieść czeska. Różne wia­
domości. — N. 39. Okręty żaglowe. Pieczęć burm istrza (dokończenie). Różne 
wiadomości. — N. 40. Z żywotów świętych: Ś-ty Heronim, p. ks. W ł. E. Z życia 
miasteczek, p. Mikołaja Grudę, Z nauk przyrodniczych: Polipy, p. M. J. Z. Róż­
ne wiadomości. — N. 41. Widok wewnętrzny kościoła grobu świętego, p. M. J . 
Z. Skutki niedozoru dzieci, p. Zarzycką. O ziemniakach N. 42, 43, 44. Różne 
wiadomości. — N. 42. Mateusz Miernowski, (życiorys), p. Teklę T. Korespon­
dencja z Czemiernik, p . Annę O. Mieszek, p. M. J. Z. Różne wiadomości. — 
N. 43. Z żywotów świętych: Żywot i męczeństwo ś-go Erazm a. Opowiadanie 
o bogatym Kasprowiczu i ubogim krawcu. Polowanie na białego niedźwiedzia. — 
N. 44. Skutki swawoli, p. Mikołaja Grudę. Słówko o korzyściach czytania, p. 
Piotra z nad Szeszupy. Różne wiadomości. — N. 45. Historja F ranka Dąbczaka,
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p. Anielę M. P ieniądze, p. Józefa D. Słówko o korzyściach czytania (dokończe­
nie). Z nauk  przyrodniczych: Nowo utworzona wyspa, p . M. J .  Z. Różne wia­
domości. —  N . 46. Z odpustu , p . ks. W ł. F . H isto rja  F ran k a  D ąbczaka (do­
kończenie). Z żywotów świętych: S -ta  K atarzyna, m ęczenniczka. Różne w ia­
domości. — N. 47- Op owiadanie z codziennego życia, p . W alerję  M arrene. Od­
krycie A m eryki, p . Halinę L . N. 48 , 49 i 50. Z nauk  przyrodniczych : N ietope­
rze. Różne wiadomości.—-N. 48 . N ietoperze (dokończenie). Z życia m iasteczek, 
p. M ikołaja Grudę. Kosztowna laska. Różne wiadomości. — N. 49. Z żywotów 
świętych: S - ta  Róża z W iterbo. Gaw ędy na ta rg u  w Łęczycy, p . Mikołaja G ru ­
dę. Zdarzenie prawdziwe, opowiadanie p . M. J .  Z. — N. 50. W yroby z gliny. 
Nawrócenie, opowiadanie P io tra  z Szeszupy. W ilk  wściekły, p. A nielę M. Róż­
ne wiadomości. —  N. 51. Z nau k  p rzyrodniczych: G ąbki, p . M. J .  Z. N aw rócenie 
(dokończenie). In s ty tu t Oftalm iczny, p . Anielę M. — N. 52. Kościół w Betleem , 
p. M . J .  Z. O krecie. A rabow ie, p . E razm a C iechanow ianina. Towarzystwo 
warszawskie dobroczynności, p. Anielę M. Jeszcze słówko o czytaniu, p . ks. W ł. 
F .  Polowanie na strusia. Różne wiadomości.

Książki teologiczne i religijne.

W roku 1875 w tym  dziale było około 74 druków wraz 
z dwoma czasopismami, wymienionemi na  końcu niniejszego. 
Do obszerniejszych wydawnictw należeć będzie „Encyklopedja 
kościelna,1“ wydawana w Warszawie przez ks. Nowodworskiego, 
która obejmie podobno do 20 tomów ogółem i zapewne nieprędko 
dokończona będzie.

Bellecjusz Alojzy, ksiądz. Świętego Ignacego ćwiczenia du­
chowne, czyli rekolekcje, w języku łacińskim  ułożone, a przez ks. 
Antoniego Brescianiego w języku włoskim na nowo wydane. W a r­
szawa. 16-ka, str. XXXVI i 516, kop. 60.

Directorium divini officii ad usum dioecesis Lublinensis p. a. d. 
1876. Lublin. 8-ka, str. 73.

Directorium divini officii e t missarum ad norma m breviarii et 
missalis romano seraphici A. S. sede novissime approbatorum  ad 
usum FFr. Minorum de Observantia nec non S-ti Monialium 3 ordi- 
nis. Ordinis S. P. N. Francisci Seraphici Almae provinciae S. 
Mariae Angelorum, pro anno domini 1876. Varsavie, ty pis Czer­
w iński et Comp.
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Directorium divini officii peragendi ad usum dioecesis Sa n- 
domiriensis. Varsaviae, typis Czerwiński et Comp.

Directorium officii divini persolvendi sacrique celebrandi in 
dioecesi Cracov. Kielcensi ju x ta  rubrica breviarii et raissalis atque 
S. R. congregations decreta pro anno post bissextilem tertio  1875. 
Yarsaviae, typis Czerwiński et Comp.

Dusza przy żłobku Chrystusowym. Warszawa. 16-ka, str. 
119, k. 15.

Dziedussycki M. hr. Dni, nocy i godziny. Kraków, Wł. Mił- 
kowski. 8-ka, str. 55 k. 35.

Dzień najszczęśliwszy w życiu, czyli dzień pierwszej komunji, 
przez M. B. C., wydanie drugie. Warszawa, Czerwiński i Sp.. 16-ka, 
str. 29 k. 6.

Eger Feliksa. Czytania religijno-moralne dla młodych osób. 
W arszawa. 8-ka.

Encyhlopedja kościelna, podług teologicznej encyklopedji We- 
tzera i W eltego, z licznemi jej dopełnieniami, przy współpracownic- 
twie kilkunastu duchownych i świeckich osób, wydana przez ks. 
Michała Nowodworskiego, tom VI. Gaboa —  Gyrovagji, str. X 
i 606; tom VII, Huas—H yrkan , str. IX, 603 i V. Warszawa, red. 
„Przeglądu katolickie go. “ 8-ka, cena tomu rs. 2.

Gacki Józef. Głos do Boga, nabożeństwo domowe i kościelne 
dla ludu katolickiego, z modlitw i śpiewów najużywańszych, ułożył 
ksiądz proboszcz, wydanie 3-e, poprawne i znacznie pomnożone. 
Warszawa. 16-ka, str. 592 i LIX, cena na zwyczajnym papierze kop. 
45, na welinie k. 90.

Godzinki, na cześć niepokalanego poczęcia najświętszej Marji 
Panny. W arszawa.

Gondek ks. Fel. Gorzałka źródłem wszelkich zbrodni w obec 
Boga i ludzi. Kraków, S. J. Krzyżanowski. 8-ka, str. V III i 166 
kop. 30.

Gondek ks. Fel. Wieczór p. Sylwestra, czyli wypisy z mojego 
dziennika. Kraków, W ładysław Jaw orski (Lud. Anczyc i Sp.), 1875. 
8-ka, str, IX  i 351 kop. 50.

Gorzelański M. H istorja święta starego i nowego Testamentu, 
Warszawa, G. Senewald. 8-ka, cena rs. 1.

Grachowski ks. Miesiąc Marji dla ludu, W arszaw a, Czerwiń­
ski i Sp. 8-ka. str. 272, kop. 30.
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Kazalnica parafjalna, czyli zbiór nabożeństwa na wszystkie 
dni roku, tom I. Lwów, Seyfarth i Czajkowski, str. 303, 8-ka, rs. 1 
kop. 20.

Kazania niedzielne i świąteczne w języku łacińskim  i czeskim 
z rękopisu bibljot. Dzików, wydal dr. W ładysław  Wisłocki. K ra ­
ków. 8-ka, str. 86, z tablicą.

Kleczkowski, Jan. ks. Nauki religijno-moralne, Warszawa. 
8-ka, tomów 3, I  str. 177 k. 80, II  str. 250 k . 90, III str. 245 k. 90.

Krecliowiecki A. ks. N auki niedzielne, skład apostolski, według 
ewangelji ojców kościoła wyłożony, tom II. Lwów, nakład autora. 
8-ka, str. 532, rs. 2.

Krecliowiecki A. ks. N auki o męce pańskiej. Lwów, u autora- 
8-ka str. 247, rs. 1.

Laforet N. J . , ks., kanonik honorowy katedry  namurskiej 
(w Belgji), doktór teologji. D ogm aty katolickie, ich wykład, do- 
gm aty katolickie, ich wykład i obrona przeciwko zarzutom  niedo­
wiarstwa, z drugiego wydania przejrzanego i poprawionego 
przełożył z francuzkiego ksiądz Juljan Ołdakowski, kandydat teolo­
gji, tom 2 —4. Warszawa. 4-ka, 4 tomy, rs. 5.

Leja E . K rótki zbiór modłów dla chrześcian katolików płci obo- 
jej, wydanie drugie pomnożone. Warszawa, druk Jaworskiego.

Liturgika, cezy li wykład ceremonij i obrzędów kościoła kato­
lickiego, przełożył z niemieckiego i miejscami uzupełnił ks. W łady­
sław Juljusz Jachimowski. Praga, Karol Belmann. 8-ka, str. 4 
i 240, kop. 75.

Mazurkiewicz dr. J. Theologiae moralis compendium pro usu 
praelectionum. Tomus I, Ethica fundamentalis, str. 244. Tomus 
II , E th ica generalis, specialis e t ascetica qua additamentum. K ra­
ków, Miłkowski. 8-ka, s tr. 656 rs. 5.

Mila, hr. de. Nabożeństwo osób wielkiego św iata, z dołącze­
niem listu do autorki pisanego przez Jego Pasterską Mość księdza 
Mermillod biskupa Hebronu, tłóm aczyła z francuzkiego Marja S. 
Warszawa, nakł. S, Orgelbranda synów. 8-ka str. 156, k. 75.

Ministrantura, czyli sposób słuchania mszy świętej. Brody, Ro­
senheim. 16-ka, str. 16. kop. 5.

Modlitwa, gdy zegar bije godziny. Warszawa. 16-ka, str. 4 
kop. 15.

Nabożeństwo, do św. Józefa. W arszawa. 8-ka, str. 39 k. 10.
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Nabożeństwo na wielki post, zawierające: drogę krzyżową, 
gorzkie żale, oraz pieśni i litanję o męce Jezusa Chrystusa. W ar­
szawa, Czerwiński i S-ka. 16-ka, str. 84, kop. 20.

Nowenna na  cześć niepokalanego poczęcia n. Marji panny. 
Warszawa, druk Czerwińskiego i S-ki.

Officium, albo codzienne nabożeństwo ku większej czci i chwale 
Pana Boga w Trójcy świętej jedynego, niepokalanie poczętej naj­
świętszej M arji panny m atki bożej i śś. patronów, zebrane i dla 
użytku chrześcian katolików przedrukowane z wileńskiego wydania. 
Częstochowa. W . Kohn, sk. gł. u D. Lange w W arszawie. 8-ka.

Ołtarz nowy zloty, w którym  się zaw ierają modlitwy: poranne, 
wieczorne, do spowiedzi i komunji św.; modlitwy nieszporne; 5 spo­
sobów słuchania mszy św.; nabożeństwo do Trójcy św., do Boga ojca 
do Ducha św., do najśw. sakram entu, do męki Pańskiej, do n. Ma­
rji panny i świętych Pańskich, oraz przygodne; tudzież hym ny 
łacińskie i pieśni polskie, w kościele rzymsko-katolickim najczę­
ściej używane. Nadto 164 litanij, zebrał i ułożył ks. J . R. C. M. 
(wydanie trzecie znacznie pomnożone). W arszawa, Orgelbrand, 
8-ka, str. X II i 805, rs. 3.

Ołtarzyk złoty wonnego kadzenia przed stolicą bożą, czyli zbiór 
nabożeństwa dla młodzieży katolickiej płci obojga. Bochnia, W. 
Pisz. 16-ka, str. 320, kop. 30.

Ordo divini officii ac usum dioecesis Yladislaviensis seu Calis- 
siensis pro anno domini 1875, auctoritate et mandato illusłrissimi ac 
reverendissimi domini Floriani Kosiński, canonic, ecclesiae cathedra- 
lis Yladislaviensis praepositi Petricoviensis ac sede vacante vicarii 
capitularis Vladislaviensis seu Calissiensis editus. Warszawa, Czer­
wiński et Comp.

Ordo divini officii ad usum dioecesis Luccoviensis et Żytomi- 
rensis pro anno bissextili 1876, str. 123, 104 4 i 8.

Ordo divini officii ad usum fratrum  minorum S. P. N. Franci- 
sci Capucinorum, pro anno domini 1876. Typis Czerwiński et Comp.

Ordo divini officii ad usum universi cleri saecularis dioecesis 
Sejnensis seu Augustoviensis auctoritate et mandato excellentissimi, 
llustrissim i, ac reverendissimi domini Petri Pauli de Wierzbowo Ma- 
gno W ierzbowski episcopi Sejnensis Augustoviensis p. a. d. 1876, 
str, 69, 48, 48 et in 8.
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Directorium divini officii et missarum ad usum F. Fr. Mino- 
rum  de observantia nec non S-ti Monialium 3 ordinis, ordinis S. P. 
N. Francisci Seraphici Almae provinciae S. Mariae Angelorum p. a. 
post bissextilem 1876 dispositum. Yarsaviae. 8-ka, str. 72.

Ordo divini officii recitandi sacrique peragendi ad usum dioe- 
cesis Plocensis jux ta rubricas breviarii et missalis romani ac s. con- 
gregationis rituum  decreta pro anno domini 1876. Typis Czewiński.

Ordo divini officii recitandi sacrique peragendi, ad usum 
F ratrum  minorum S. P. Ł. Francisci Capucinorum, jux ta  nor- 
mam veteris calendarii p. a. d. 1876, contractus. Yarsaviae. 8-ka, 
str. 49.

Prokop O. kapucyn. Marja w litanjacb loretańskich wielbiona, 
czyli tychże litanij wykład. Kraków, M. Orgelbrand. 8-ka, rs. l k .  50.

Przygotowanie najnowsze do pierwszej spowiedzi i pierwszej ko- 
m unji świętej, ułożył ks. T. M. W arszawa, druk Czerwińskiego 
i Sp..

Rakowski Fr., ks., nauczyciel religji w gimnazjum II  warszaw- 
skiem. Dopełnienie katechetycznego wykładu nauki religji dla mło­
dzieży wyznania rzymsko-katolickiego. Drugie powiększone wyda­
nie. W arszawa. 8-ka, str. IV i 100, kop. 30.

Rozmyślanie męki i śmierci Jezusa Chrystusa. Warszawa, Czer­
wiński iS-ka.

Rozmyślanie męki i śmierci Jezusa Chrystusa syna bożego, 
zbawiciela i odkupiciela rodzaju ludzkiego. W arszawa, Burzyński 
i Czerniejewski.

Rozmyślanie m ęki i śmierci Jezusa Chrystusa. W arszawa, 
Czerwiński i S-ka. 16 ka, str. 36, kop. 2 */2.

Rozmyślania o męce C hrystusa Pana, z dodaniem drogi krzy­
żowej, przez ks. H. K., (wydanie trzecie). W arszawa, 16-ka, str. 
V III, 296, rs. 1 kop. 35.

Rubricella ad usum F. F. minorum S. Francisci Capucinorum 
provinciae sanctorum Adalberti et Stanislai episcoporum et m arty- 
rum  conscripta ac edita. Pro anno domini 1876. Varsoviae. 8-ka, 
str. 37.

Rubricella divini officii pro anno domini 1876 ad usum Fratrum  
minorum S. P. Francisci Reformatorum distinctorum titulo seu pa- 
tronatum  assum ptae in coelos beatissimae virginis Mariae, auctori- 
ta te  competenti edita. Warszawa, Czerwiński et Comp.
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Rzepecki, ks. Teof. K rótka nauka o obrazie M atki Boskiej 
w Suskim kościele, oraz dwie pieśni na jej cześć ułożone. W arsza­
wa, druk J . Bergera.

Savanarola Hieronim. Rozmyślanie z psalmu 50-go z łacińskie­
go tłomaczone przez Ludjkilę W ierzbińską. Kraków, S. A. Krzyża­
nowski 8-ka, str. 87, kop. 50.

Serwatowskiks. W alerjan. Jak  mama maleńkiego Jasia relig ji 
uczyła, zarys II. Kraków, A. No wólecki. 8-ka, str. 48, kop. 22 '/2.

Sprawozdanie z czynności i funduszów arcybractw a nieustającej 
adoracji przenajświętszego sakram entu i instytucji jałmużniczej 
dla wstydzących się żebrać przy kościele ś-go Kazimierza na No- 
wem-mieście, za r. 1874/5, na posiedzeniu ogólnem przez senjora a r­
cybractwa odczytane dnia 4 (16) maja 1875 r. Warszawa. 16-ka, 
str. 14.

Sprawozdanie z zarządu parafji ewangelicko-augsburskiej war­
szawskiej za rok 1874, d ruk Aleksandra Ginsa.

Stragaczyński, ks. J .  Godzina śmierci, czyli przygotowanie się 
na śmierć, czytanie na każdy miesiąc w roku dla wszystkich stanów. 
Z obrazkami, wydanie III . Poznań, J . K. Żupański. 8-ka, str. 108, 
kop. 15.

Szpaderski Józef, były prof. b. akad. duch. rzym. katol. w W ar­
szawie: Kazania tom I, Na św ięta tajem nic religji Chrystusowej, 
str. 328; tom II , Kazania o świętych, str. 242; tom III, s tr. 368. 
Kraków, Czytelnia ludowa, A. Nowolecki. 8-ka,'rs. 3 kop. 20.

Uczta święta, o częstej komunji. W arszawa. 32-ka, str. 72, 
kop. 7V2.

Urbański Józef Wojciech, ks., nauczyciel przy gimnazjum radom­
skiem, kanonik katedry sandomierskiej. Nauka religji początkowa 
wyznania rzymsko-katolickiego, zastosowana do potrzeb klasy I  
i II gimnazjów i progimnazjów, podług programu zatwierdzonego 
przez władzę szkolną, nakładem  autora. W arszawa, druk J . Ungra.

Witowski Paulin  ks. N auki homiletyczno-popularne na święta 
uroczyste i odpustowe. W arszawa, Lewicki. 8-ka, tomów 2, I str. 
359, I I  str. 407, rs. 2 kop. 40.

Wappłer Antoni, d-or. Nauka wiary katolickiej, przełożył 
z niemieckiego za  zewoleniem autora ks. Jędrzej Świderski. Lwów. 
Towarzystwo w ydawnictwa książek szkolnych i naukowych. 8-ka 
str. 187, rs. 1 kop. 20.
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Zbiór pieśni kościelnych dla użytku młodzieży szkolnej z do­
datkiem litanji i sposobu służenia do mszy świętej, wydanie II. 
Lwów, K. W ild. 16-ka, str. 112.

Zdanie spraw y z działań kom itetu Synagogi przy ul. Danielewi- 
czowskiej za r. 1873. D ruk  S. Orgelbranda synów.

Żukowski, ks. kanonik honorowy kaliski. Dogmatyczno mo­
ralny wykład religji katolickiej, wydanie 2-gie, pomnożone wykła­
dem obrzędów kościoła katolickiego, przez ks. T. M.. Warszawa, 
M. Orgelbrand. 8-ka, str. 331 i X III, rs. 1.

Zycie świętej Genowefy, napisane dla dzieci i poczciwych lu­
dzi, którzy w swych cierpieniach szukają pociechy w Bogu i w swej 
niewinności. W arszawa, Breslauer i D. Lange. 8-ka, kop. 20.

Przegląd katolicki. W arszawa, wydawca i redaktor ks. Sot- 
kiewicz. 4-ka, wych. od r. 1862 w 2,300 egz., rocznie 52 num erów 
rs. 5, z przesyłką rs. 6.

T r e ś ć :  Artykuły: Nieco ze statystyki str. 1 ,17 , 353. Bogactwo w spo­
łeczeństwie chrześcjańskiem str. 6, 33. Czy „Przegląd tygodniowy* nie jest prze­
ciwny wierze i czy nic wyznaje materjalizmu? str. 49. Wspomnienia pośmiertne 
o ś. p. ks. Ksawerym Krasowskim str. 42. Proboszcz wiejski jako nauczyciel ma­
luczkich s t r . 51, 161,225. Ojcostwo i macierzyństwo s tr . 65, 81, 98. Przejażdż­
ka na około świata str. 113,136, 145. Życiorys ś. p. ks. Ju ljana Ciechanow­
skiego str. 129, 150, 164, 177. Nadesłano str. 171. Prace misjonarzy katolickich 
w północno-zachodniej Azji s tr. 184, 193. Proza wielkanocna str. 255. Listy 
z podróży z Southampton do Quito str. 209, 241, 257, 278, 294, 323, 340, 356, 
420, 503, 531, 549, 565, 581, 596. Malarstwo na szkle str. 230. Materjalizm i je­
go praktyki str. 273, 289, 305. Położenie katolików w Szwajcarji s tr . 310, 321. 
Rozkład chrystjanizmu i religja przyszłości przez E d. H artm anna s tr. 337, 369. 
Siostrzyczki ubogich str. 372, 388, 417, 433. Ludność chrześcjańska w pierw­
szych wiekach str. 385, 401. Odkrycia w Palestynie str. 433. Początki chry­
stjanizmu str. 449, 432, 497, 513, 593, 609, 625, 660, 673, 689, 740, 753, 771, 
787. Sawonarola i jego nowi hjografowie str. 465. Świecznik paschalny str. 471. 
Słówko z asyrjologji str. 481. Ameryka i papież Pius IX  str. 529. Życiorys 
ś. p . biskupa żmujdzkiego Macieja Wołonczewskiego, zmarłego 17 maja 1875 r. 
str. 545, 561. De \e lo  ante majus altare str. 576. Wspomnienia o zmarłych ka­
płanach żmujdzkiej djecezji str. 613, 623. Świecznik z kościoła Jerozolimskiego 
w katedrze pragskiej str. 631. Odrodzenie człowieka str. 641. Listy z Szwaj­
carji str. 645. 737. Dyecezalny synod łucki z 1639 r. str. 657. Rzecz o ułożeniu 
rubryceli partykularnej str. 678, 694, 708, 725. W izerunki katolickie str. 769, 
785, 801. Dawniejszy stan kościoła w Ameryce północnej str. 803, 822. O to­
warzystwach tajnych w Chinach str. 817. Dalej idą rubryki następujące: Kores­
pondencja, Kronika kościelna, Bibljografja krajowa i zagraniczna.
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Zu-iastun ewangeliczny. Cieszyn. 8-ka, od r. 1873, rocznie 24 
numerów, rs. 1 kop. 50, z przesyłką rs. 2.

J3zieł& zbiorowe,
wydania autorów, encyklopedje, pam iętniki zbiorowe i t. p.

Dział ten w roku ubiegłym 1875 obejmuje około 13 wydań 
wśród których pierwsze miejsce trzym ają encyklopedje ogólne, 
a mianowicie: J. U ngra i S. Orgelbranda mniejsza (encyklopedje 
specjalne: jak , rolnictwa, kościelna, handlowa, zamieściliśmy w od­
powiednich działach piśmiennictwa i tam  czytelnik znajdzie o nich 
bliższą wiadomość), prócz tego należą tu  dzieła Heltzla, Hofmano- 
wej, Pola, jako przedruki kompletne porozpoczynane.

Bibljoteka ordynacji Krasińskich. Muzeum Konstantego Świ- 
dzińskiego. Tom I. Korespondencja Jan a  K arola Chodkiewicza. W ar­
szawa. 8-ka, str. 193, rs. 1 kop. 50.

Encyklopedia ogólna wiedzy ludzkiej. W ydana staraniem  re ­
dakcji „Tygodnika ilustrowanego10 i „W ędrowca.a W arszawa, 
J. Unger, 1872— 1875. 8-ka, tom I, str. 480, I I  478, I I I  478, IV 
478, V 480, V I 480, V II 480, V III  400, IX  480, X 481. Cena 10 
tomów rs. 12 kop.- 50, w ozdobnej oprawie rs. 16 kop. 25.

Encyklopedja powszechna (mniejsza). W arszawa S. O rgelb ran­
da Synów 1872— 1875. 8-ka, tomów 11-cie, str. 480 każdy, cena rs- 
12 kop. 50, w ozdobnej oprawie rs. 6 kop. 50.

Heltzel A. Z. Pism pozostałych wydanie pośmiertne; tom I, 
Dawne prawo prywatne polskie. Lwów, K. Wild. 8-ka, str. 233, rs. 
1 kop. 60.

Hofmanawa z Tańskich K lem entyna. Dzieła, wydanie nowe 
pod redakcją ISlarcyzy Żmichowskiej, z dodaniem życiorysu i obja­
śnień. Tom I, z portretem. W arszawa, Spółka wydawnicza k s ięg a ­
rzy. 8-ka.

Pamiętnik Akademji umiejętności w Krakowie. Wydziały: filo­
logiczny i historyczno-filozoficzny, tom II. K raków, Akademja umie­
jętności. 4-ka, str. 284, rs. 3 kop. 60.

Pamiętnik towarzystwa nauk ścisłych w Paryżu, tom VI, z 16-ma 
tablicami. Paryż, nakład Towarzystwa. 4-ka, rs. S.
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Panteon wiedzy ludzkiej. Warszawa, red. „Przeglądu tygodnio- 
wego.“ 8-ka. Jestto treściwa encyklopedja systematyczna wszystkich 
nauk, wychodząca jako bezpłatny dodatek przy „Przeglądzie tygo­
dniowym,* treść i ocenę podamy po wyjściu całości.

Pol Wincenty. Pierwsze wydanie zbiorowe, tom III: Pamię­
tn ik i Imci pana Benedykta Winnickiego, w trzech częściach: cz. I, 
Przygody młodości w podróży z Krakowca do Nieświeża, str. 36; 
cz. I I ,  Senatorska zgoda, tradycja szlachecka z Sanockiego, str. 104; 
cz. III, Sejmik jenerał. Województwa ruskiego odprawiony 1766 r. 
w Sądowej Wiszni, Sejmikowa szlachta, tradycja, str. 114 186,
Mohort, rapsod rycerski z podania, str. 173. Powódź, w 3-ch czę­
ściach, str. 150. Lwów. F. H. R ichter. 8-ka, cena 3-ch tomów 
z przedpłatą na 5 ostatnich, rs. 13.

Rozprawy i sprawozdania z posiedzeń wydziału historyczno- 
fllozoficznego Akademji umiejętności, tom IV . Kraków. 8-ka, str. 
XXXVIII i 463, rs. 1 kop. 80.

Słowacki Juljusz. Listy do m atki 1830—1835. Lwów, Grubry- 
nowicz i Schmidt. 8-ka, str. 195, rs. 2.

Tyzenhauzen. Zbiór różnych zdań. W arszawa. 8-ka, zeszyt 1—5, 
w drukarni Burzyńskiego i Czerniejewskiego.

Bibljoteka najcelniejszych utworów lite ra tu ry  europejskiej, wy­
chodzi od roku 1874, rocznie 12 zeszytów, rs. 7 kop. 20, z przesyłką 
rs. 7 kop. 20. Dla prenumeratorów „Kłosów“ i „Tygodnika powie­
ści i romansów,“ rs. 4 kop. 80, z przesyłką rs. 4 kop. 80.

Treśi: Bak 1874-. Tom 1. Jan  z Tenezyna, powieść historyczna, przez 
J . U. Niemcewicza. Żmija, Jan Bielecki, p. Juliusza Słowackiego. Dziewica 
Orleańska, ustęp z dziejów Francji, p. Karola Libelta. — 2. Jan z Tenezyna, po­
wieść historyczna, p. J .  U. Niemcewicza. Jan Bielecki, Hugo, Mnich, Arab, 
Mindowe, p. Juljusza Słowackiego. Dziewica Orleańska, ustęp z dziejów F ran­
cji, p. Karola Libelta.—3. Jan z Tenezyna, powieść historyczna, p. J .  U. Niem­
cewicza. Mindowe, Marja Stuart, p. Juljusza Słowackiego. Dziewica Orleań­
ska, ustgp z dziejów Francji, p. Karola Libelta. —4. Jan z Tenezyna, powieść 
historyczna, p. J. U. Niemcewicza. Marja S tuart, Mazepa, p. Juljusza Słowa­
ckiego. Dziewica Orleańska, ustgp z dziejów Francji, p. Karola Libelta.—5. Bal­
ladyna, p. Juljusza Słowackiego. Kenilworth, romans historyczny, p. W alter 
Scotta.— 6. Balladyna, Lilia Weneda, p. Juljusza Słowackiego. Kenilworth, p. 
W alter Scotta.— 7. Lilia W eneda, Sen srebrny Salomei, p. Juljusza Słowackiego 
Kenilworth, romans historyczuy, p. W alter Scota.— 8. Sen srebrny Salomei, 
Ojciec zadżamionych, WSzwajcarji, List do Aleksandra Humboldta, p. Juljusza 
Słowackiego. Kenilworth, romans historyczny, p. Walter Scotta.—9. Zamek 
Kaniowski, Sobótka, przez Seweryna Goszczyńskiego. Życie i przypadki Faustyna
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Feliksa na Dodoszach Dodosińskiego, p. Fryderyka hr. Skarbka.— 10. Sobótka, 
Anna z Nabrzeża, Wiersze pomniejsze, p. Seweryna Goszczyńskiego. Życie i przy­
gody Faustyna Feliksa na Dodoszach Dodosińskiego, p. Fryderyka h r. S k a rb k a  11.
Wiersze pomniejsze, p. Seweryna Goszczyńskiego. Pan Starosta , powieść obycza­
jowa, p. Fryderyka hr. Skarbka.—12. Pan Starosta, powieść obyczajowa, p. F ry­
deryka hr. Skarbka. Wdowa Agisa, tragedja w trzech aktach, przez Wilhelma 
Jordana. — 13— 28 . Hipolit Boratyński, romans historyczny, p. Aleksandra Bro­
nikowskiego. Wizerunki polskie, zbiór szkiców literackich, p. Aleksandra Ty- 
szyńskiego. W allenstein, poemat dram atyczny, p. Fryderyka Schillera. Zamek 
Krakowski. Homans historyczny z końca XVI wieku, p. Henryka hr. Rzewuskie­
go. Szkoła kobiet, komedja w pigciu aktach wierszem, p. J. p . Moliere'a. 
Świętoszek, komedja w pigciu aktach wierszem, p. J . P. Moliere'a. Adam Śmi­
gielski, starosta gnieźnieński, p. Henryka hr. Rzewuskiego.

K alendarze i -Roczniki.

(Kalendarze i Roczniki specjalne zob. także pod właściwemi
działami).

Kalendarzy w roku 1875 na 1876 wyszło około 60, a licząc 
w to drobne, lokalne, które w handlu księgarsk im  warszawskim 
wcale nie są znane, jak  np. mnóstwo galicyjskich, poznańskich, 
szlązkich i t. d., liczbę ich śmiało do 100 podnieść można. Jak  w i­
dzimy, literatura  kalendarzowa nasza ilościowo już bardzo pokaźnie 
się przedstawia, Inna rzecz co do jakości. Prawdziwie dobrze re­
dagowanych kalendarzy zaledwie kilka wybraćby można, reszta 
po większej części są to rupiecie, a jednak jestto okoliczność nie ma- 
łej wsgi, zważywszy, iż książki te stanow ią prawie jedyną strawę 
duchową warstw  ludowych zwłaszcza też mieszczańskich. Mamy 
za to k ilka dobrych roczników specjalnych, jak lekarski, rolniczy 
i inne.

Bukowski E . Róże i kolce, noworocznik hum orystyczno-satyry- 
czny na rok 1876. Warszawa, A Przybylski. 8 -ka, str. 108 i XXVI 
kop. 50.

Catalogus universi cleri saecularis et regularis diocesis Lubli- 
nensis pro anna domini 1875. Lublinae, Ladislaus K ossa­
kowski.

Dziennik na rok 1876. W arszawa, J. Unger. 12-ka, str. 9 6, 
rocznik wSzczutka“ na rok pański 1876, który jest rokiem przestęp-



2 0 6 DZIAŁ I I .

nym , m ającym  dni 366, kalendarza tego ro k  X X I I . Lwów, 1875. 
4 -k a , kop. 40.

Jachowicza k a lendarzyk  dla dzieci n a  rok 1876. W arszaw a 
32-ka.

Jaworskiego J a n a  K alendarz  ilustrow any  na  rok 1876, który 
jest rokiem  przestępnym , m ającym  dni 366. W arszaw a, J  N oskow ­
ski. 4-ka, str. 129, rs. 1.

Kalendarz astronom iczno-ziem iański n a  rok  p rzestępny  1876, 
R ok 6. W arszaw a, J , C otty . 4-ka, str. 64.

Kalendarz czasopism a „C haty" na  rok  1876. Lwów, redakcja 
czasopism a „C h a taa 1 8 7 6 .8 -ka , str. 136, kop. 25.

Kalendarz d la panien, n a  ro k  p rzestępny  1876. R o k i .  W a r­
szawa, S. B urzyńsk i. 8-ka, s tr. 129.

Kalendarz dom owo-gospodarski, za rok p rzestępny  1876, pod 
redakcją  J .  L. Kaczkowskiego. R ok 7, nak ład  Ch. K eltera , 1875. 
4-ka, str. 60 i V I I I ,  kop. 20.

Kalendarz Domowy na rok  p rzestęp n y  1876. R ok 20. W ar­
szawa, M . G liicksberg i M. Rodzyn. 8-ka, s tr. 128.

Kalendarz dom owy i gospodarski na ro k  p rzestępny  1876, rok
8. W arszaw a, J .  C otty . 8-ka, s tr. 104 i X V III .

Kalendarz gospodarski dla kobiet n a  rok 1876. U łożony s ta ra ­
niem  „P rzeg lądu  tygod.“ W arszawa, A. W iślicki. 8 -ka  duża, str.
XXXI, 46, 29, 83, 48, 39, 63 i 80, rs. 1.

Kalendarz hum orystyczny  „M uchy ,11 dla porządnych ludżi, na 
1876 rok. W arszaw a, J .  U nger. 4-ka, str. 62, kop. 50.

Kalendarz lubelski na  rok  przestępny  1876, rok  8. L ublin  Wł. 
Kossakowski. 8-ka, s tr . 108.

Kalendarz ludow y Józefa G rajnerta  na rok 1876, rok 7. W a r­
szawa, kop . 15.

Kalendarz na  rok 1876. K olenda dla gospodyń przez autorkę 
365 obiadów. W arszaw a, G ebethner i W olff. 8-ka, str. 280, kop. 60-

Kalendarz obrazkow y na rok  1876, p am ią tk a  z Częstochowy, 
rok  3, ułożony przez B ron isław a G rabow skiego, część kalendarzo­
w ą u łożył X. X. Częstochowa, W. K ohn i Oderfeld.

Kalendarz płocki na  rok p rzestępny  1876, rok  2, pod redakcją  
A. F . W arszaw a 1875. Płock, K em pner. 8-ka, s tr. 153, cena k . 15.

Kalendarz popularno-ziem iański na  rok p rzestępny  1876 m ają­
cy dn i 366, rok  26. W arszaw a, M. G liicksberg i M. Rodzyn. 4-ka, 
str. 56.
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Kalendarz premjowy ilustrowany na rok przestępny 1876, rok 
10. Warszawa, M. Orgelbrand. 4-ka, str. 69.

Kalendarz przewodnik i notatnik na rok przestępny 1876 (z pla­
nem m. W arszawy i mapką, kolei żelaznych Ces. rosyjskiego. War­
szawa, J . Breslauer. 32-ka, str. 62.

Kalendarz rodzinny, na rok przestępny 1876. Warszawa, Stop- 
pelle i Stan.

Kalendarz rolniczy, wydany staraniem  Antoniego Strzeleckie­
go, na rok 1875, (7-y wydawnictwa), część I  i II. Warszawa.

Kalendarz ścienny na rok 1876. Warszawa, W ł. Bednawski.
Foljo.

Kalendarz ścienny na rok przestępny 1876. Warszawa, W . Me- 
stenhauser, dawniej Wojczyński (kartkowy).

Kalendarz ścienny na rok 1876. W arszawa, Ch. Kelter. Foljo.
- Kalendarz ścienny na  rok 1876. W arszaw a, D rukarnia okrę­

gu naukowego warsz. Fol., kop. 2 2 ł/s.
Kalendarz ścienny na rok 1876. W arszawa, Tomaszewski. 

Foljo.
. Kalendarz ścienny na rok 1876. Lwów, E. Winiarz. Foljo, k.15.

Kalendarz ścienny ilustrowany, na rok przestępny 1876, układ
i rysunek Fran. Tegazo. W arszawa, M. O rgelbrand, kop. 35.

Kalendarz toaletowy na rok 1876. Warszawa, Tomaszewski. 
Kalendarzyk m injaturowy na rok 1876. Warszawa, Ch. Kelter. 
Kalendarzyk na rok 1876. W arszawa, W. Mestenhausera. 4-ka,

str. 1.
Kalendarzyk na rok 1876. Warszawa, J. Kaufman.
Kalendarzyk na rok 1876, z mapką, kolei żelaznych gubernij 

Królestwa polskiego. W arszawa, Zinberg.
Kalendarzyk notatkowy na rok przestępny 1876. Warszawa, 

L. Szyller.
Kalendarzyk prezentowy za rok 1876 ze składu papieru i ga- 

lanterji W. Szuwalskiego. Warszawa.
Kalendarzyk prezentowy na rok 1876, ze składu papieru i k an ­

toru loterji St. Winiarskiego w Warszawie, Nowy-Świat. W arszawa, 
S. W iniarski. 4-ka.

Kalendarzyk pugilaresowy na rok 1876.
Knuowna naMTHaa pâ oMCKOfl ryóepniH Ha 1874 ro^Ł, Radom, 

Rząd gubernjalny. 8-ka.



208 D ZIA Ł  n .

Ehudwko  cnpaBOHHaa ch^JieijROH rydepH in na 1875 ro ^ i. Siedlce 
Rząd gubernjalny. 8-ka.

Majewskiego M ikołaja kalendarz kieszonkowy na rok przestępny 
1876, rok I. Warszawa. 16-ka, str. 139, kop. 50.

Nadiciślanin. K alendarz dla miejskiego i wiejskiego ludu, na 
rok przestępny 1876, (rok drugi wydawnictwa). Warszawa, Korze­
niewski. 8-ka, str. 141 i VI.

Noskowskiego J. Kalendarz domowy dla wsi i m iasta na rok 
przestępny 1876. W arszawa, G ebethner i Wolff. 8-ka, str. 128 i 59.

Noworocznik kalisk i na rok przestępny 1876, który ma dni 366i 
wydany pod kierunkiem  E . Idzikowskiego i A. J . Parczewskiego, 
rok 2-gi. Kalisz, F ingerhut, skład w Warszawie u Stopellego i Stana. 
8-ka, str. 176 i XXVI, kop. 35.

Oimerm o sk flcT B ia x n  neTpoKOBCKaro ryóepncK aro a y ś s f lH t m  

CoBkTOBfc oóin,ecTBeHHaro n p 0 3 p t e ia  no ynpaBJienuo ĆjaroTBopHTejibHH- 
mh 3aBeAeniaMH B t neTpoKOBCfcofi ryóepH in 3a 1873 ro.H’B. P e tr o k o w .

Pamiętnik warszawskiego In sty tu tu  głuchoniem ych i ociemnia­
łych, z roku szkolnego 1874/5, rok 6-ty. Warszawa, Insty tu t.

Przyjaciel, kalendarz na rok przestępny 1876, ułożył Antoni 
Porębski, redaktor „T ygodnia/1 Petroków, Chodźko. 8-ka, str. 
165, kop. 15.

RocznikL V I krakowskiego towarzystwa dobroczynności z roku 
1875. Kraków. 8-ka. str. 120.

Rocznik szkolny (zob. Pedagogika i szkolnictwo).
Rocznik warszawski, adresowy firm  handlowych, przemysło­

wych i rękodzielnych, z dodaniem kalendarza i wiadomości poży­
tecznych, pod redakcją Rafalskiego i Jakubowicza. W arszawa. 8-ka, 
Str. 16, 96 i L, kop. 50, w oprawie kop. 60,

Rocznik literacki, warszawski, poświęcony literaturze, bibljo- 
grafji, oświacie i księgarstwu, rok czwarty 1874. Warszawa, S. Czar­
nowski, 1875. 8-ka, str. IV , 188, 79, 19 i V III, cena rs. 1, (Tomy 
poprzednie Rocznika z r. 1871, 1872 i 1873 nabywać można razem 
lub pojedynczo po cenie zniżonej kop. 50 za każdy tom).

Rocznik warszawskiego Towarzystwa opieki na zwierzętami na 
rok 1876, wydany i ułożony przez Bernarda Kornfelda, członka za­
rządu i zawiadującego sprawami towarzystwa, z dodaniem prak ty ­
cznego kalendadrza gospodarstwa zwierzęcego. W arszawa, druk 
J .  Goldmana.
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Rocznik zarządu Akademji umiejętności w Krakowie, rok 1874. 
Kraków, Akademja umiejętności. 8-ka, str. 191, rs. 1.

Rocznik ziemiański, podług1 najlepszych źródeł zebrany i wyda­
ny staraniem  redakcji „Tygodnika rolniczego,“ rok 3-ci, 1876. War­
szawa, L . Sygetyński, kop. 50.

Sprawozdanie Towarzystwa resursy kupieckiej w Warszawie, za 
czas od 1 stycznia 1874 r. do 1 stycznia 1875 roku. W arszawa.

Ungra Józefa Kalendarz warszawski, popularno-naukowy, ilu­
strowany, na rok przestępny 1876, k tóry  ma dni 366, rok 31-szy. 
Warszawa. 4-ka, str. 143, 63 i V II.

Warszawianin, kalendarz familijny na rok przestępny 1876, pod 
redakcją J. L . Kaczkowskiego, rok 7-my. W arszawa, Ch. K elter. 
8-ka, str. 92 i XX, kop. 1 2 ł/2.

Czasopisma i dzienniki.

Czasopism mających debit w Królestwie polskiem wyszczegól­
niamy poniżej 61, prócz tego po zagranicam i Królestwa (między 
innemi naw et i w Ameryce) wychodzi około 40 tak, iż wszystkich 
czasopism wychodzących w języku polskim liczyć można około 100. 
W niniejszym rozdziale wymieniamy wszystkie czasopisma, będące 
w miejscowym obiegu literackim , z podaniem treści większej części 
czasopism ogólno-literackich i niektórych ważniejszych dzienników. 
Bibljografję i treść czasopism specjalnych pomieściliśmy podw łaści- 
wemi specjalnemi działami piśm iennictwa (jak np. Medycyna, Te- 
chnologja i t. d.), gdzie czytelnika odsyłamy d la  bliższego zapozna­
nia się z niemi. Nadmieniamy przytem, iż w kra ju  wychodzi wiele 
miejscowych czasopism urzędowych, zawierających bardzo ważne 
i ciekawe wiadomości, tyczące się naszych stosunków; do takich cza­
sopism należą: „IjupK yjm pi. no BapmaBcuoMy yneÓHĆuy o u p y ry 1'
(miesięczny), „BapmaBcuia ynunepcHTeTCKia H3Bl>CTia“ (także mie­
sięczne) i t. d.

Bartnik postępowy, (zob. Technologja str. 146).
Bibljoteka najcelniejszych utworów, (zob. Dzieła zbiorowe, 

str. '203), ,

14
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Bibljoteka rolnicza, (zob. Technologja str. 146;,
Bibljoteka rom ansowi powieści (zob. Powieści, str. 179).
Bibljoteka umiejętności lekarskich, (zob. Medycyna, str. 121).
Bibljoteka umiejętności prawnych, (zob. Nauki społeczne, 

str. 131).
Bibljoteka umiejętności przyrodniczych, (zob. Nauki przyr. 

str. 115).
Bibljoteka warszawska, pismo poświęcone naukom, sztukom 

i przemysłowi. W arszawa, wydawca J . Berger, redaktor K. Wł. Wój­
cicki. 8-ka, wychodzi od r. 1840, w 800 egzem., rocznie 12 poszytów, 
rs. 9, z przesyłką rs. 10.

Tom I: Filozof ja .  O w aru n k ach  św iadom ości, przez prof. H enryka S tru- 
yego. Znaczenie sy logistyki, p. Józefa K rem era. — Historja. Spis książek króla 
Z ygm unta I-g o , p. L . Pułaskiego. Epizody z życia N erona, w edług dzieł E . Re- 
nana, p. E dw arda Lubowskiego. Bibljoteka un iw ersy tetu  w arszaw skiego, p. M. 
W ism unta. —  Geograf ja .  Podróże i odkrycia geograficzne w r. 1872—1874, p .  
Adolfa Pawióskiego. —  Literatura. Rycerze, kom edja  A rystofanesa, p. Józefa 
Szujskiego. Józef K orzeniow ski, studjum  lite rack ie  A dam a Rzążewskiego. No­
wo odkryte pom niki poezji bu łgarsk ie j, p. Sew erynę z Żochowskich D uchićską. 
K ilka szczegółów z życia Łukasza G órnickiego, p. A lek san d ra  W ejnerta. — Nauki 
społeczne. O p raw ach  statystycznych, p. d -ra  K arola S trasburgera . —  Powieść. 
Z siedmioletniej wojny, opowiadanie historyczne, p . J .  I. K raszew skiego, tom  I. 
Literatura zagraniczna-. Kronika zagraniczna, literacka, naukowa i artystyczna. 
Początk i i epoka pogańska h isto rji W ęgrów, p. prof. Sayous, członka tow arzystw a 
K aićfaludich  w Peszcie. Pochodzenie, wędrówka, najazdy na E uropę, m ythy po­
gańskie, stan  społeczny M adiarów . ,,Moi synow ie,“  p. W ik to ra  Hugo. „ P r a ­
ojcowie n a s i,“  traged ja , p . Marc Bayeux. L isty  Prudliona. „P odróż  w około 
św ia ta ,“  sztuka w obrazach, przerobiona z powieści V erna. „N ien aw iść" (L a  
haine), d ram at historyczny W iktoryna Sardou. Przejście V enus przez tarczę 
słoneczną. Janson . Kurs profesora Chodźki, o historycznych tradycjach  Bułgarów . 
W spomnienia W iktora  Pavie: Pobyt u  Goethego z D avidem  z A ngers. S po tkan ie  
z Mickiewiczem i A. E . Odyńcem w W ejm arze. Zbiór poezyj P ranciszka Coppee, 
Zeszyt czerw ony. Uroczystość akadem icka; przyjęcie Meziera, pochw ała S -t M arc 
G irard in ; mowa dyrek to ra  akadem ji Rousset. P race  e ru d y ty  g reck iego  K onstan­
tego Satkas: B ibljoteka k ron ik  średniowiecznych. Poem at J a n a  C oronajos, o sła­
wnym  k ondo ttie rze  M ercurios B onas. Przedm ow a A lek san d ra  D um asa do Ma- 
non Lescaut. Sardou i Offenbach. U padek d ram atu  , ,L a  h a in e .‘‘ K apitu lacja, farsa 
W agnera. Les odeurs de B erlin , p. Leonron le Due. Podróż do u m arły ch  m iast 
Zuydersee, p . H avard . Sylwetki m iast, L udw ika  D ep res . P rzeg ląd : Rum unja 
współczesna. P race  etnograficzne R um unów . Py tan ia  na  kongres geograficzny 
paryzk i. K atedry języka i lite ra tu ry  prow ansalskiej. K olegjum  S tanisław a. 
Zbiory historyczne po Leonardzie Chodźko. —  Dzieło p . O dysse-B arro t. Hi 
storja  lite ra tu ry  współczesnej w A nglji od 1830—1874 r .  D ziennikarstw o. Poe—
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zja.^ B u rn s . P oeci rz e m ie ś ln ic y . W spó łudzia ł poezji w re fo rm a c h  sp o łeczn y ch . 
Ż y c io ry s M ic h e le ta , p .  G a b rje la  M onod . T o rw a ld sen , jeg o  żyw ot i  d z ie ła , p. 
E u g e n iu sz a  P lon . S to su n k i z B yro n em  i W a lte rsk o te m . K o nferencja  L egouvego . 
Sam son. T o w arzy stw o  a r ty s tó w  d ra m a ty c z n y c h . P rzy jęc ie  A le k sa n d ra  D um asa 
do ak a d e m ji fran c u zk ie j. M ow a a k a d e m ic k a , odpow iedź p. H au sso n v ille  —  P i ­

śmiennictwo krajowe i  zagraniczni. W alentego  D u tk ie w ic z a : „ Z b ió r  sp ra w  sąd o ­
w y ch , p. e k s k a n c le rz a  A n d rze ja  Z am o y sk ieg o  ułożony i  w  ro k u  1778 d ru k ie m  
og łoszony , a  te ra z  p rz e d ru k o w a n y  i z dom ieszezeniem  ź ró d e ł i u w a g  ta k  p ra w o ­
znaw czych ja k  i p ra w o d a w c z y c h .“  W a rsz a w a , 1874 r . ,  p . M . B. D r. Jó z ef 
S ernec , D e r  m a te r ia lism u s  u n d  das S la v e n th u m , 1874 ro k , p . H e n r y k a  S tru v eg o . 
R o zp raw y  i sp ra w o z d a n ia  z p osiedzeń  w y d zia łu  h isto ryczno-filozoficznego  a k a d e ­
m ji u m ie ję tn o śc i. T . I .  K raków , 187 4 , p . K . P . K o n g re s  a n tro p o lo g ji  i a rch eo lo -  
g j i  p rzed h is to ry czn e j w S zto ck h o lm ie  1874 r . ,  p . A d o lfa  P a w iń sk ie g o . S łow nik  
ry to w n ik ó w  p o lsk ich , ja k o  p rzy czy n ek  do h is to r ji s z tu k  p ię k n y c h  w  P o lsce , n a p i­
sa ł J u l ja n  K o łaczkow sk i in ż y n je r .  L w ów , 1874 r . ,  p .  W . M a lo w a n k i, dziesięć 
ko lo ro w an y ch  ta b lic ,  op isane ry m em  d la  d ro b n e j d z ia tw y , p . J a n a  C hęc iń sk ieg o . 
W arszaw a, 1875 r . ,  p. R. O to w arzy stw a ch  zaro b k o w y ch  i g o sp o d a rcz y ch , w e­
d łu g  u s ta w y  z d n ia  9 k w ie tn ia  1S73 r . ,  z u w z g lę d n ie n ie m  u s ta w  w  N iem czech  
o bow iązu jący ch , w y k ład  sy s tem aty czn y , n a p is a ł d -o r  L e o n a rd  P ią ta k ,  p ro f , u n i ­
w ersy te tu  lw o w sk ieg o . L w ów , 1874 ro k , p . F e lik sa  Z ie liń sk ieg o . L a  P oesie  la -  
t in e  en P o logne p a r  R en e  L avollee d o c te u r  es le t tre s . P a r is ,  1873 r .  s tr . 5 0 , 
p . X . W . W u n d t, U eb er d ie  A u fg a b e  d e r  P h ilo so p h ie  in  d e r  G e g e n w a rt, L e ip z ig , 
1871 r . , s t r .  21 , p. H e n ry k a  S tru v e g o . L i te r a tu r a  ro ln ic z a , p . K . P rzeciszew - 
skiego. M ała  g ra m a ty k a  ję z y k a  po lsk ieg o , w y łoży ł A u g u s t  J e s k e . ,  w ydan ie  d r u ­
g ie . A arsza w a  1375 r . ,  p. L . S zczerbow ieza-W ieczo ra . E . H a rm s , U eb er den  
B e g rif f  d e r  P sycho log ie , A b h a n d lu n g e n  d e r  K . A k a d e m ie  d e r  W isse n sc h a f te n  in  
B e rlin , 1874 r . ,  s tr .  53  do 77 , p . H . S t .  Som e le a d in g  p r in c ip le s  o f  p o li t ic a l  eco­
nom y n ew ly  e x p o u n d ed  by J .  E . C a irn es , L o n d o n , 187 4 , (K i lk a  g łó w n y ch  za­
sad  eko n o m ji p o lity czn e j n o w o -p rze jrzan y ch  J .  E . C a irn es’a ) , p . K . L u d , je g o  
zw yczaje, sposób życia , m ow a, p o d a n ia , p rzy sło w ia , ob rzęd y , g u s ła , zab aw y , p ie ­
śn i, m u zy k a  i ta ń c e ; p rzed staw i! O sk ar K o lb erg , cz łonek  k o r. a k a d e m ji  u m ie ję ­
tn o śc i w K rak o w ie , o raz  to w arzy stw  n a u k o w y c h  w  P a r y ż u ,  P e te r sb u rg u  i  m uzy­
cznego w e L w ow ie , se rja  V I I I ,  z ry c in a m i i d rz e w o ry ta m i w ed le  ry su n k u  W . G er­
sona, T ad eu sza  K o n o p k i i fo to g ra f ji R zew usk iego ; K ra k o w sk ie ; część czw a rta : 
Pow ieści, p rzy sło w ia  i ję zy k ; w y d a n a  z pom ocą fu n d u sz u  k sięc ia  J e rz e g o  R o m an a  
L u b o m irsk ieg o , pod za rz ą d e m  A k ad em ji u m ie ję tn o śc i w K ra k o w ie , K rak ó w , 
w  d r u k a rn i  d -ra  L u d w ik a  G u m p lo w icza , r .  1875 (w  8 -ce , s t r .  V I ., 368 ), p . W . 
G aze ta  N o w o -Y o rsk a , czasop ism o po lsk ie  w A m e ry c e , p . R . —  Korespondencja. D o 
red ak c ji B ib ljo te k i w arszaw sk ie j, o ob razach  w ie lk ic h  b itw , p . W . E n g . —  /W ia­
domości bieżące, naulcowc, literackie i  artystyczne. A k a d e m ja  u m ie ję tn o śc i w K rak o w ie . 
N ek ro lo g ja . Od re d a k c ji . S p ro sto w an ie . —  Tom I I .  F ilozofja . R e lig ja  pozy­
ty w n a , czyli now a pow szechna r e l ig ja  ludzkości; ro z b ió r  d ru g ie j p o ło w y  d z ia ła l­
ności um ysłow ej C o m te’a , z po w o d u  now ego  w y d a n ia  je g o  k a te c h iz m u , n a p is a ł 
S ew ery n  S m olikow sk i. E p iz o d y  z ż y c ia  N e ro n a , w ed łu g  d z ie ła  E .  R e n a n a , p . 
E d w a rd a  Ł u k o w sk ieg o . O k u re h a n ie  na  łą k a c h  w si W o la  M a rze ń sk a , n a d  rz e k ą
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Grabią, w powiecie Łaskim , p. J . R. W yznania re lig ijne  w In d jach  wschodnich 
i wpływ jak i na n ie wyw arły rządy angielsk ie, p. A dam a Sierakowskiego. Do 
redakcji B ibljoteki warszawskiej. R zut oka na gubernję w ileńską, p. d -ra  J . 
K arłowicza. W  spraw ie rodowodu i nazwiska rodziny M oniuszków, p . Z ygm unta  
G logera. —  Literatura i sztuki piękne. Pam ię tn ik  z pobytu w Am eryce, I I I ,  p„ 
K rystynę N arbuttów nę. Odyssea H om era w przekładzie L ucjana Siemieńskiego. 
K raków  r. 1873, p. Feliksa Jezierskiego. Przegląd tea tra ln y , p. Ed. L ubow skie- 
go. — Nauki społeczne. S tan  gospodarstwa wiejskiego i p rodukcji rolniczej w K ró­
lestw ie polskiem , p. W itolda Załęskiego. Przesilenie  spekulacji w 1873 r . ,  czyli 
K rach w iedeński, p. A l. Oskierkę. — Nauki przyrodnicze. Z dziedziny przyrodo­
znaw stw a, p. T . Skomorowskiego. — Powieść. Z siedm ioletniej wojny, opow iada­
nie historyczne, p . J .  I. Kraszewskiego, tom  I. — Literatura zagraniczna. Kronika 
zagraniczna literacka, naukowa i artystyczna. H istorycy angielscy. H allam : Stan
E uropy w średnich  wiekach. M acaulay, h isto rja  A nglji, od w stąpienia Jak ó b a  II. 
Tom asz Carlysle: Życie F ryderyka Ii-go . Fronde: H enryk V III . Maxwell:
K lasztorne życie K arola V -go. Palg rave: H istorja  Anglosaksonów . Freem an: 
H istorja  podboju norm andzkiego. Je rzy  Grotę: H istorja Grecji. H istorycy pozy­
tyw iści: Wiliam D raper: H istorja rozwoju in te lek tualnego  st E urop ie . B ukle: 
H istorja cyw ilizaiji. D ram at p. Bornier: Córka R olanda. Legendy Palatynów  
p. A u tra n , członka akadem ji francuzkiej. Zm arły m alarz  Corot. Pośm iertne 
w ydanie Fetisa. H istorja sztuki muzycznej, od czasów najdaw niejszych, tom IV . 
Towarzystwo geograficzne paryzkie. W ypraw y do A fryk i. Kongres geograficz­
ny i wystawa. Pressence: K atakum by. K orespondencje księcia F r . X. saskie­
go. A m erykanki i W ik to r H ugo. Bibljoteka Nilson. Dzieło p. W allon: L u d ­
wik św ięty i jego czasy. Sorbona: stan  nauk i sztuk pięknych. P ieśni truw erów . 
K atedry X III-go w iekn. A rch itek tu ra  francuzka. Przyjęcie do akadem ji prof. 
Caro. H istorja  lite ra tu ry  współczesnej w Rosji, p. Courriere. Życiorys Ju łjusza  
Ja n in , przez p. P iedagnel. Pieśni żołnierza, p. Deroulede. P an i Ancelot. T ra- 
gedja K arol W ielki, p. Rene F abert. Komedja Niewdzięczni, p. Jułjusza C lare- 
tie . Teza doktorska panny Stefanji W olickiej: G riechische F rau en g esta lten . 
E d g ar Q uinet. A grykol Perd iguer, rep rezen tan t robotników  francuzkich w Izbie, 
1848 r .  Pcdróż po Niemczech p. Tissot. B erlin : arsenał, bursa, francuzk ie  łu ­
py, akadem ja berlińska, profesorowie. Legendy Paladynów , p . A u tran : K ról 
F ranków . L as dębowy. Podróż do Stanów zjednoczonych, p. Sim onin. A bra­
ham  LinkolD, historja  obalenia niew olnictw a w Północnej A m eryce, p . Jo u au lt. 
L is ty  F ru d h o n a : W ojna z poetam i i au torkam i. A natom ja pszczoły, p. M ichała 
G irtw ojna, w przekładzie francuzkim . Nowa m apa Eugeniusza C ortem bert: 
W pływ miejscowości na  rozwój genjuszu. Z ebranie tow arzystw  naukow ych 
z m iast prow incjonalnych w Sorbonie. W ystaw a rolniczo-archeologiczna w Blois. 
Kongresy tegoroczne. Protestacja p. Leger przeciw bułgarskim  pieśniom . Zm ar­
ły  Am adeusz A chard . Powieści z nad zatoki Ju a n , pani L am bert. Rozprawa 
o Hercogow inie, p . de Sain te M arie. Stodziesięcioletni m alarz W aldek. Ju b ile ­
usz Michała A nioła we F lorencji. Konkurs dram atyczny n a  stu le tn ią  uroczystość 
ogłoszenia niepodległości w S tanach Zjednoczonych. Nowa geografja  powszech­
na, E lizeusza Reclus. —a Rozbiory krytyczne i sprawozdania z ważniejszych dzieł wszel-
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kiej treści, tak krajowych ja k  zagranicznych. P a u l -Janet, Philosophie de la  revo lu tion  
franęaise, Paris, 1S75, str. 173, p. H enryka  Struvego. Spraw ozdanie kom isją 
fizjograficznej byłego c. k. Towarzystwa naukowego krakow skiego, o bejm ująee p o ­
gląd na czynności dokonane w ciągu r .  1S 72, oraz m a te r ja ły  do fizjografji Galicji 
■z m apą litografow aną, tom  VII. 8 -ka, s tr . 313, p. d -ra  W . Szyszłło. W hitneya: 
Odczyty o zasadach porównawczego językoznawstw a, opracow  ane d la  publiczno­
ści niemieckiej i rozszerzone p. d -ra  Ju ljusza  Jo lly , M onachium , 1874 r .  p. W ład. 
Dębickiego. F onetyka języka kaszubskiego, studjum  P. S trem le ra , p rze­
drukow ano z , ,Z apisek filologicznych‘c "Woroneż 1S74 r . ,  F o netika  kaszebskago 
jazyka, izsledowanie P . S trem lera , p . d -ra  L ucjana M alinow skiego. Ludność Ga- 
licji, p. W ładysław a R apackiego; Lwów, nak ładem  autora', z d ru k a rn i K . Pille- 
ra  1874 r. (w 12-ka, s tr . 126). W iadomości sta tystyczne o mieście Lwowie. Rocz­
nik I ,  zebrał i opracow ał Tadeusz Romanowicz; Lwów, 1874 r . ,  p . W . Bibljo- 
feka O rdynacji K rasińskich, Muzeum Konstantego Świdzińskiego, tom  I, W a r­
szawa, nak ład  Świdzińskicb, 1875 r .  (w wielkiej 8-ce, s tr . 193), p. K. W ł. W ójci­
ckiego. Wieś Paczołtowice (m onografja), p . Józefa Louis, w K rakow ie, w d ru ­
karni Leona Paszkowskiego, 1874 r .  (12-ka. s tr . 114), p. W ł. Dawny zabytek 
języka polskiego w żywocie ojca A m andusa, opisał ks. Ignacy Polkowski, z je d n ą  
tab licą  podobizny, Gniezno, 1875 r . ,  p. F. J. Spraw ozdanie komisji konkurso ­
wej i rozdanie nagród za u tw ory  sceniczne w r . 1875, ro k  Y, nagrody  hrabiów  
F r . Lubieńskiego, A r t .  Potockiego, p . L u d . Oraczewskiego i dyrekcji te a tru  k r a ­
kowskiego; Kraków, w d ru k a rn i L . Paszkowskiego, 1875. 8 -ka, s tr . 33, p . R. 
1) Pam iętn ik i w arszaw skiego in s t. g luch. i ociem niałych z roku  szkolnego 1872/3, 
rok IV . W arszawa, r .  1873. 8-ka w ięk ,, s tr . 276 i L II. 2) Tenże Pam iętn ik  z ro - 
kn szkolnego 1874/5, rok  V , 1874, s tr .  317 i X L III. 3) System atyczny sposób 
początkowego w ykładu nauk i re lig ji i m oralności d la  głuchoniem ych, opisany p. 
nauczycieli religji warsz. inst. głuchon. i ociem ., k u rs pierw szoletni, W arszaw a, 
1874. 8-ka w ięk., str. 224, p. W ładysław a Nowickiego. O upraw ie w ina w o g ro ­
dach, skreślił M ichał Czepiński, (z dwiem a tab l. figu r). W arszaw a, nak ładem  
i drukiem  F . Fryzę i S -ka , 1874. 8 -k a , str. 83, p. W . P o p u larny  wykład o b u ­
dowie, pożywieniu i pielęgnowaniu c ia ła  ludzkiego, p . d-ra St. Jerzykow skiego, 
członka tow arzystw a przy jació ł nauk  w Poznaniu, W arszaw a, nak ładem  Czar­
nowskiego i S -ka , s tr .  254. 8-ka, z 20 drzew orytam i w tekście, p. d -ra  W . Szy- 
8ziło. E in le itung  in  die slavische L iteratu rgcsch ich te  und D arste llu n g  ih re r  alte- 
ren Perioden, von d r. Gregor K rek , professor de r slavischsn Philologie u n d  L i­
te ra tu r  an  der U niversitat, G raz, (W stęp  do h istorji lite ra tu ry  słowiańskiej i przed­
staw ienie najdaw niejszych jej perjodów ), e rs te r Theil, E in le itung  in  die slav i­
sche L itera tu rgesch ieh te , Graz, 1875, V erlag  von L euschner u n i  L ubensky , 8-ka, 
str. Y I I I ,—336, p. Ad. A nt. K ryńskiego. Dawne ustaw y m iasta  Kalisza, w ydał 
Adam Chodyński, p. Ed. G rab. P ro jek t encyklopedji starożytności polskich 
J .  I. Kraszewskiego, przyjęty przez komisję archeologiczną A kadem ji um iejętności 
w K rakow ie, K raków, w d ru k a rn i uniw ersytetu  Jagiellońskiego, 1875, 8 -k a , 
str. 39, p. K. Wł. W ójcickiego. O języ k u  litew skim , n ap isa ł d r  J a n  K arłow icz, 
8 -ka, s tr .  242, p . K. A kadem ja um iejętności w Krakowie. Wiadomości bieżą­
ce, naukowe, literackie i artystyczne. N ekrologja. Od red ak c ji. Sprostow a-
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nie. — Tom 111. Eistorja. D aw na rzeczpospolita  dubrow nicka. Zarys je j dzie­
jów , u rządzenia  i p iśm iennictw a, p . K azim ierza Pu ław sk iego . A kadem ja um ie­
jętności w Krakowie. Społeczność W arszaw y w p o czą tkach  naszego stu lec ia  
(1800— 1830), p. K. W ł. W ójcickiego. — Filozofja. R elig ja  pozytyw na, czyli no­
wa powszechna re lig ja  ludzkości. R ozbiór d rug iej połowy działalności um ysło­
wej Ccm te’a, z powodu nowego w ydania  jego  katechizm u, p. Sew eryna Sm oli- 
kowskiego. — Literatura. O brazy ze w spółczesnej l i te ra tu ry  ang ielsk iej, p. F .  
Jezierskiego. W spom nienie o ś. p . Tomaszu D ziekońskim , p . A dam a Goltza. 
P am ię tn ik  z pobytu  w A m eryce, P . K rystyną N arbu ttów nę. — Kronika zagranicz­
na literacka, naukowa i artystyczna. L ite ra tu ra  M alajczyków , o d k ry ta  p . filologów 
holendersk ich . B idasari, poem at m alajsk i, p rzek ład u  L udw ika B acker. P ieśn i 
liryczne. Rozwój idei dem okratycznych w stosunku do sztuk  p ięknych. W y­
staw a obrazów w pałacu przem ysłow ym . Szkoła re a lis ty c z n a : Respha o dgan ia­
jąca  sępa od powieszonych synów Saulow ych, B eckera. Spisek za T arkw in ju" 
szów p . Glaize. M alarze ró żnonarodow i: am erykan ie , szw ajcarzy i t .  d. P race  
trzy s tu  czternastu  kob iet na  w ystaw ie. P ie k ło  D antow skie, Dorego. O brazy 
re lig ijne : C hrystus w pośród dzieci, M ichela. Śm ierć św. Józefa , p . Landelle. 
C hrystus w grobie, p . Sellier. Sceny bib lijne: T h am ar C abanela. Sam son 
p . L ehoux. Prześladow anie za D ioklecjana, p. Pansay. O brazy historyczne: Ju lja , 
siostra  Cezara Lucylljusza, Z iera. Śm ierć Seneki, Sy lw estra . N eron, S ch u t- 
zenbergera . R adegunda, p . Payis de Chavam us. O błąkany V an d e r Goes, 
W antersa. Zaw ieszenie dzw onu Zygm untow skiego, M atejki. R ycerze krzyżo­
w i, W ojciecha Gersona. O brazy m itologiczne: Py ram  i T hisbe, p. D elobbe. 
Porw anie G anim eda, p. F e rr ie r . Śm ierć k ró la  R aw any, Corm ona. Ofiara E sk u ­
lapow i, p . G eudron. B ella M atrib u s d e te s ta ta , M ersona. Ju lju sz  Cezar, Ywona. 
P o r tre t  h rab iny  Caen: te s ta m en t jej na  rzecz m łodych  artystów . P o rtre t  p a n i 
Pasca, B onnata. P o rtre ty  C arolusa D u rau , R odakowskiego i t. d. P o r tre t  p ę ­
dzla p an n y  Izydory M ikulskiej, Uśpiona p rządka. K rajobrazy  Corota: w ystaw a 
jego dzieł w akadem ji sz tuk  p ięknych . O brazy wojenne: B itw a pod V illerse- 
xel, N euvilla . U tarczka ty ra lje ró w  w M alm aison, p . B oerne-B elleacur. P u łk  
m aszerujący, D etalle ’s. Obrazy rodzajowe: Ognie św iętojańskie Ju lju sza  B reton, 
Zbiór poezji B retona: Pola i m orza, w iersz Sobótka. Do rodzinnej doliny. P o ­
sąg m łodości, p. C hapu, nagrodzony w ie lk im  m edalem . Pom nik  na  cześć K rzy ­
sztofa Kolum ba, p . Cordier. Z m arły F ry d e ry k  E ichhoff: jego prace lingw istycz­
ne i lite rack ie . Uroczystość w O rleanie. A rcheologja językow a. Pom nik  L i- 
w ingstona w W estm insterze. Podpisy na  pom nik  d la B yrona. Nowo odkry te  
dzieła sztuki: P o rtre t Rafaela, św ięty J a n  C hrzciciel, M ichała A nioła. W ilhelm  
M achaut, tru w er X IV  w ieku: K sięga V oir-D it, w ierszow any jeg o  p am ię tn ik . 
W ystaw a rzeźb: Młodość, Gloria V ic tis , D ziew ica O rleańska. Rzeźby re lig ijn e  
i rodzajow e. W prow adzony żywioł g a lsk i: B rennus z w inogradem . Młody Gal 
z gałązką jem ioły . Nasi rzeźbiarze: Pom nik  Teofila G au tie r, d łu ta  C yprjana
Godebskiego. Zbiór p raw nych  zwyczajów u południow ych Słow ian, p. Bogisi- 
cza. S tud ja  słow iańskie, p . L eger. R ozbiór „Z em sty  za m a r  g ran iczn y .11 H or­
ten s ja  C ornu. Rodzina alzackich em ig ran tów  n a  sta łym  lądzie  A u s tra lji. T ea tr  
be rliń sk i w c ią g u  dwóch la t  o sta tn ich . D ram at „M iłość  za  m iłość.11 T ea tr
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francuz ki. , ,B ab u n ia ,“  p . Cadol. „W ieża  B abel, “  o ra fo rju m  R u b in s te in a . 
,,L as“  sym fonja m uzyczna p a n i G ranval. „M iłość a fry k ań sk a ,1' opera  kom icz­
na, p . P a lad ith e , l ib re tto  L egouyego. L ite ra tu ra  i h isto rja , p , L it t re ,  „ A n d re -  
sm a. „K obieta bez B o g a ,“  powieść, p. dea E asarts . „M iody B row n ,“  powieść 
M urraya. K ongres georaflczny w P aryżu . W ystaw a geograficzna w odbudow a­
nej części pa łacu  T uillery jskiego: c h a ra k te r  je j m iędzynarodow y: Cesarstw o ro ­
syjskie, Szwecja i D anja, H olandja , B elg ja, A nglja  i In d je  W schodnie, N iem ­
cy, A u s tr ja  i W ęgry , W łochy, Szwajcarja, H iszpanja, B razylja, T u rc ja , R u m u - 
n ja, E g ip t, Jap o n ja , S tan y  zjednoczone, Chili i A rg en ty n a , dział francuzki. M i­
sje naukow e: sekcja szkoły języków  w schodnich. W ypraw a do Sahary . P u b li- 
kacje geograficzne. D zieła w spółczesnych podróżników . M onografja m iast 
i m iasteczek. W ystaw a archeologiczna w pałacu  b ib ljo te ld  narodow ej. W spo­
m nienie m ego życia  a rty s ty czn eg o , p . K aro linę  B au er. Poezje Ju lju sza  B re to n a . 
Felicjano Castelho, uczony portu g alczy k . Szkoła archeo log iczna w A ten ach , 
inaugurow ana przez Niemców w rocznicę śm ierci W inkelm ana. D ram at m uzy­
kalny , p . pana Schure . O pery R yszarda W agnera. Les convoitises: powieść 
Tony Revillon. Voyage au  pays des chim eres, A nton iego  R ondele t. S tu le tn ia  
rocznica u rodzin  ks. Ja k ó b a  Falkow skiego, p . K. W ł. W ójcickiego. Ł ukasz 
Górnicki, p. Z ygm unta  G logera. P rzyczynek do stud jów  nad podaniem  o T w a r­
dowskim , n ap isa ł E rn es t Świeżawski. U łam ek trag e d ji żebraczej z 1552 roku , 
p. ks. W ł. S ia rkow sk iego .—  Biograf ja . F ilip  K alim ach, p. Zeissberga, p rzeło ży ł 
K azim ierz P u łask i. — Sztuki piękne. P rzeg ląd  k ry ty czn y  dziejów szkoły sztuk 
p ięknych w K rakow ie, (1818 do 1873), sk reślił W ładysław  Euszczkiewicz. — 
Podróże. W ycieczka do M ongolji, p. L udw ika  N iem ojow skiego.— Powieść, Z sied­
m ioletniej w ojny , opow iadanie h isto ryczne, p. J .  1. K raszew skiego, tom  II . — 
Razbiory krytyczne i sprawozdania z ważniejszych dzieł wszelkiej treści, tak krajowych 

ja k  zagranicznych. R ozpraw y i spraw ozdania z posiedzeń z w ydziału filologiczne­
go akadem ji um iejętności, tom  I ,  K raków , 1871, n ap isa ł L . Szczerbowicz. 
W ieczór. P rzeg ląd  k ry ty czn y , K raków , 1871— 1875. (Od n u m eru  l-o  do 7 -go), 
p . F . J.^ D ie m enschlicke Sprache, ih re  B ild u n g  u n d  ih r  u rsp riin g lich er Bau y o n  
P au lm  Święcicki, Leipzig , in  C om m ission bei E . L . K asprow icz 1875, D ruck  
von O. Rogosz in  L em berg , p . M. W . D ębickiego. Podobizna p ism a (fac-sim ile) 
ś-go W ojciecha, p . R. P ism a T ow arzystw a ekonom istów  austrjack ich , K w estja  
w aluty , re fe ra t d -ra  Teodora H ertzk i; W iedeń, u  M anza, 1875, s t r .  60, p . 
F . Z. O sta tn ie  chw ile księcia wojewody (Panie K ochanku); z pap ierów  po 
G lince, spisał J , I. K raszew ski, W arszaw a, 1875, n a k ła d  G ebethnera  i  W olffa, 
w d ru k a rn i J .  Jaw orskiego, 12-ka, str. 195, p . K. W ł. W . Jed ln ia , w n ie j ko­
ściół i a k ta  obecnego praw a, p. ks. Józefa  Gackiego, R adom , w d ru k a rn i Ja n a  
K an teg o  T rzebińskiego, 1871 ro k u , 8 -ka, s t r .  278, p . R . G ram atyka  języka 
francuzkiego, n a  podstaw ie języka polskiego, opracow ał J. A. M. B orski, n a u ­
czyciel języka  francuzkiego w c. k . akadem ji techn icznej, lek to r tegoż języ k a  
w uniw ersy tecie  lwowskim . Lwów, n a k ła d  G ubrynow icza 1875 roku , p . F .  B i-  
b ljografja  polska X V —X V I stu lecia, zestaw ienie chronologiczne 7,200 druków  
w kształcie  reg estru  do b ib ljog rafji, tudzież spis abecadłow y ty ch  dzieł, k tó re  do­
chow ały się w b ib ljo tekach  polskich , p  K. E stre ich era , w ydanie akadem ji u m ie -
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jgtności, staraniem komisji bibliograficznej; Kraków, czcionkami drukarni 
cesarsko-królewskiego uniwersytetu Jagiellońskiego, 1875 roku, 8-ka str. XVI— 
226, przez K. W ł. W. Historja powszechna konia, przez Marjana hr. Czap­
skiego; Poznań, nakładem  księgarni I. K. Żupańskiego, 1871 rok, trzy tomy 
Ajas, tragedja Sofoklesa, przekład Z. W ęclewskiego; Poznań, 1875. Pieśni 
Osjana, przekład nowy z angielskiego; Kraków, drukiem P r. Ksaw. Pobudkie- 
wicza, 1875. 12-ka, str. 222. Z podróży Oświecima: Turcja, Prancja, N iem ­
cy, W łochy, wydał z rękopismu Klemens Kanteeki; Lwów, nakładem  księgarni 
Gubrynowicza i Schmidta, 1875,12-ka, str. X I, 203. Wiadomości bieżące, naukowe, 
literackie i artystyczne. Korespondencja. Nekrologja. Od redakcji. Sprostowanie. 
Tom IV :  Historja. Społeczność Warszawy w początkach naszego stulecia. 
(1800 —1830), p. K. W ł. W ójcickiego.—Dawne prawo polskie. Prawo polskie w w ie­
ku X III ,  przedstawił i objaśnił ze źródeł współczesnych Romuald Hube, p . Mi­
chała Bobrzyńskiego. — Literatura: Obrazy ze współczesnej literatury niemieckiej, 
p. Feliksa Jezierskiego.— Kronika zagraniczna literacka, naukowa i artystyczna. Kor- 
respondencja Stanisława Augusta z panią Geoffrin, wydana z archiwów p. Mony. 
Nowe utwory poetyczne: poezje Armanda Silvestre z przedmową p. Georges 
Sand. Loeta-moesta (smutno-wesołe), p. Darasse. Illusions, p. Cosalis. Dyo- 
nizja, p. Andreani, Poezje nowe, p. Millieu. Grób Micheleta. Teatr: Jan Bosy 
(Jean-nu-pied), dramat czteroaktowy wierszem, p. Alberta Delpit. Hanz Chri­
stian Andersen. Nowe dzieło Wiktora Hugo: Avant l’E xil. Mowa akademicka: 
pochwała Lemerciera. Listy Merimego do nowej nieznajomej. Pani Dellina Gi- 
rardin, jako publicystka i poetka, p. Imbert de Saint Amand. Konferencja pana 
Leouzon le Due, o kobietach skandynawskich i finlandzkich. Sąd p. Cuvillier 
Fleury o korespondencji Stanisława Augusta z panią Geoffrin. Obyczaje Bearnów, 
przez p. llaimond. Czarownice z Bearnu, p. Lespy. Uroczystości pamiątkowe na 
cześć Ckateaubrianda, Argota, Michała Anioła i t. d. Pomnik wzniesiony we F lo­
rencji Michałowi Aniołowi. Obrazek dramatyczny, odegrany w paryzkiem W o- 
dewillu: Madame L ilii, p. Marc Monnier. Tyrol i tyrolezycy: Andreas Hoffer. 
Słowianie tureccy: Bośnia i Hercogowina, w edług Geografii powszechnej Elizeu­
sza Reel us. Dzieło p. Dozon: Pieśni ludu bułgarskiego, wydane w Wiedniu z teks­
tem oryginalnym. Rozboje we Włoszech, od najdawniejszych czasów aż do dni n a ­
szych, p. Armanda Dubarry. Pornokracja, czyli kobiety nowoczesne, dzieło po­
śmiertne Prudona. Psychologja ludów nowożytnych, dzieło pośmiertne Filareta  
Chasles. Pieniężna piekareczka, komedjo-opera pp. Meilhac i Ilalevy, z muzyką 
Offenbacha. Nowe powieści Georges Sand: Flamarande i Dwaj Bracia. Poszuki­
wania Stanleya w Afryce Środkowej. Dwa dzieła alegoryczne: Republika Marci­
na Rambaud, i Podróż lorda Humour do kraju Retrogradów, p. Thiandiere. P o ­
mnik Roberta Bruce w Stirlingu. Dykcjonarz Littrego, w jednym tomie, skró­
cony p. profesora Beaujean. Dykcjonarz starożytności greckich i rzymskich. 
Zmarły rzeźbiarz Jan Carpeaux. Posiedzenie doroczna pięciu akademij, składają­
cych Instytut francuzki. Literatura zagraniczna. O szkołach i szkolnictwie p o l­
akiem, rzecz czytana w Towarzystwie pedagogicznem lwowskiem, p. W ładysła­
wa Zawadzkiego. Postępy wiedzy o słowiańszczyźnie w Rosji w latach 1860- 
1872, wedle sprawozdania prof. Ivotlarewskiego. — Biogrąfja: Łukasz Górnicki,
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(K ilka szczegółów  n ie z n a n y c h ) , przez A le k s a n d ra  W e jn e r ta . — S ztuk i piękne: P rz e ­
gląd k ry ty czn y  dzie jów  sz tu k  p ięk n y ch  w K ra k o w ie , p . W  i. Ł uszczkie wicza, (do­
kończen ie).— Powieść: Z s ie d m io le tn ie j w ojny, o p o w iad an ie  h is to ry c z n e , p . J .  I .  
K raszew skiego, ( d o k o ń c z e n ie )— Podróże-. P a m ię tn ik  z p o b y tu  w  A m ery ce , p . K ry ­
stynę N a rb u ttó w n ę , (dokoń czen ie ). O zasłudze  n au k o w ej ziom ka naszego K u b a- 
rego, p . A . W ,— N auk i -przyrodzone: Z d z ied z in y  p rzy ro d o z n aw stw a . F o to g ra f ja  
i jej stosunek do a s tro n o m ji. P ra c e  d o k o n an e  n a  po lu  fo to g ra fji a s tro n o m iczn e j. 
O bserw atorja  astro n o m iczn e  w  S ta n a c h  zjednoczonych  i A m ery ce  p o łu d n io w ej, 
obserw atorja  eu ro p e jsk ie , p rzez  T . S kom orow sk iego . Z dziedziny  p rz y ro d o z n a w ­
stwa. „K siężyc  u w ażany  ja k o  p l a n e t a / 1 dzie ło  N a sm y th a  i C a rp e n te ra . O s ta ­
tnie r e z u lta ty  nau k o w e do tyczące b udow y  i n a tu ry  to w arzy sza  ziem i. B u d o w a fo ­
tosfery słonecznej. O bró t p la n e t . P la n e to id y  o d k ry te  w la ta c h  1873/4. N ow a 
klasyfikacja k o m et P ro k to ra . K om ety  1874. Ś w ie tn a  k o m e ta  C bgg ia . M isce lla ­
nea, p rzez  T . S k o m o ro w sk ieg o .— Rozbiory krytyczne i sprawozdania z ważnie]szych 
dziel wszelkiej treści, tak krajowych ja k  zagranicznych. S y m b o lica l C e n te n a ry  C h a rt 
of A m erican  H is to ry , p u b lish e d  by  J .  H o ra in  e t  C om p. 116 F u l to n  N (ew )Y (o rk ), 
p. E rnest!! Sw ieżaw skiego . T eo rja  s ty lu  p o lsk iego , n a p is a n a  p . Jó zefę  K am ocką, 
b. n auczyc ie lkę  g im n az ju m  żeńsk ieg o . W arszaw a 1875 r . ,  p. F .  J .  O b razk i S y b e r ji, 
p. L u d w ik a  N iem ojew sk iego , i lu s tro w a ł M. A n d r io lli , W arsz aw a , n a k ła d e m  
i d ru k iem  J .  U n g ra  1875 r .  (w 8 -ce, s t r .  4 9 7 ), p . W . S ło w niczek  łac iń sk o -p o lsk i 
wyrazów p raw a  m ag d eb u rsk ieg o  z X V  w ., p rz e d ru k  h o m ograficzuy  z kodeksu  K ó rn ic ­
kiego, ob jaśn ił d r. Z y g m u n t C elichow ski. P o zn ań , n a k ła d e m  B ib ljo te k i K ó rn ick ie j, 
1875, (w  8 -ce , s t r .  16 i  p o dob izny), p. R . K ilk a  k w esty j, ja k o  u zu p e łn ien ie  za­
gadnień  i k ie ru n k ó w , p . L . S zczerb o w icza-W ieczo ra , część I ,  1874, część I I ,  
1875 r . ,  p . A . I lu s tro w a n y  p rz ew o d n ik  po  K rak o w ie  i jeg o  o ko licach  z d o d a ­
niem w szelk ich  w iadom ości i  ob jaśn ień  p o trz e b n y c h  d la  po d ró żn y ch , o raz  op isu  
w szystkich zn aczn ie jszych  zd ro jow isk  w G alic ji, ozdobiony  30 ry c in a m i, o raz  p la ­
nem m iasta  K rakow a. W K rak o w ie , n a k ła d e m  k s ię g a rn i i w y d aw n ic tw a  „ C z y te l­
ni lu d o w ej11 A . N ow oleck iego , 1875 r .  (w  16-ce, s t r .X L V I ,  174— 88), p . W . W. 
Geografja G alic ji, p o d ręczn ik  d la  uczn iów  se m in a rjó w  n a u c z y c ie lsk ic h  i  d la  n a u ­
czycieli szkół lu d o w y ch  i w y d z ia ło w y ch , u łożył L u c jan  T a to m ir , s ta rszy  n au czy ­
ciel se m in a rju m  m ęzkiego w e L w o w ie , w e L w ow ie  1874 r . ,  n a k ła d e m  K aro la  
W ilda, z g o d łem  n a  czele: „G u d z e  w iedzieć rzeczy  c iekaw ość  j e s t ,  a  sw oje p o trz e ­
b a .11 F re d ro , p rzy sło w ia  (W  12-ce, X V I —2 6 2 ), p . W. J u lja n  o d stę p ca , t r a g e -  
dja w 5 o d sło n a ch , n a p is a ł  R. S .,  O dessa , c z c io n k a m i d r u k a rn i  s ło w ia ń sk ie j, 1875 r .  
S tosunek  m ego  „ Z a ry su  dz ie jó w  l i t e r a tu r y  p o lsk ie j"  do  b a d a ń  i  p o m y słó w  d - r a -  
A n ton iego  M ałeck ieg o , rzecz z p ow odu  a r ty k u łu  „ T y g o d n ia 11 w  o sob iste j o b ro ­
nie n a p is a n a  p rzez  A dam a K u liezk o w sk ieg o . We L w o w ie , n a k ła d e m  K aro la  
W ilda 1875 r .  iw  8-ce s tro n . 32 , p. R. P a m ię tn ik i  A k ad em ji u m ie ję tn o śc i w  K ra ­
kowie, w y d z ia ł filo log iczny  i  filozoficzny, to m  d ru g i ,  K ra k ó w  1875 r . ,  p .  A . 
L isty  z Czech p . A d o lfa  S m o rc zew sk ieg o , n a k ła d  r e d a k c j i  G aze ty  p o lsk ie j, (W a r ­
szawa 1873 r .  w  12-ce s tr .  299 ), p .  K. W ł. W . A k ta  g ro d z k ie  i  z ie m sk ie  z cza­
sów rzeczyp o sp o lite j p o lsk ie j i  t .  d . to m  V , w e L w ow ie 1875 r . ,  p . F .  Z . S c h ie rn , 
U eber d en  U rsp ru n g  d e r  S ag e  v o n  d en  g o ld g ra b e n d e n  A m e ise n , p rz e k ła d  z R oz­
p raw  T o w a rz y stw a  n au k o w eg o  d u ń sk ie g o , L ip sk  i  K o p e n h a g a , 1873, ( s t r .  53),
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p . J .  K . C zytania re lig ijno -m oralne  d la  m łodych osób, p . F eliksę  E g er, au torkę 
K atechizm u dogm atyczno-historyoznego. W arszawa, (nakładem  au to rk i;. W d ru ­
k a rn i In s ty tu tu  w arszaw skiego głuchoniem ych i ociem niałych, 1875 r .  (w 12-ee, 
165), p. W. Podarek d la  grzecznych i p iln y ch  dzieci książeczka abecadło , 
wa, Teofila Nowosielskiego, ułożona i zaw ierająca początk i n au k i czytania, oraz 
św iatek  dziecięcy w pow iastkach, bajeczkach i p iosenkach, z 60 drzew orytam i 
w tekście. W arszawa, n ak ład  i d ru k  S. O rgelbrand  Synów, 1876, (w 4-ce, str. 
128), p. K. W iadom ości bieżące, naukow e, lite rack ie  i a rty styczne . Nekrolo­
g ia . Od redakcji. Sprostow anie .

Bluszcz, pismo tygodniowe ilustrowane dla kobiet, wychodzi 
od r. 1865, rocznie 52 numerów, z dodaniem wzorów ubiorów i ro­
bót damskich, rs. 7 kop. 20, z przesyłką rs. 10, z dodaniem do każ­
dego num eru ryc iny  kolorowanej mód rs. 12, z p rzesyłką rs. 16.

Bluszczu: Treść. A. Część literacka. Artykuły  o postępie w pracy  i wy­
kształceniu  kobiet, o wychowaniu m oralnem  i życiu rodzinnem . K obieta na polu 
ekonomiezno-politycznem. Kobiety jako  podróżniczki i geografki. K ronika nau ­
kowego, a rty st. i społecznego ruchu  kobiet. M ężatka, p . M. Iln ick ą. Niewiasta 
polska, p. K. W ł. W ójcickiego. O tern i o owem, p. A nast. Dzieduszycką. Sto­
sunk i rodzinne w A m eryce, Szkoły wyższe d la  kobiet. W ieczory p iątkow e, pr. 
W ielisława. Zasada nowa wychowania.— Życiorysy, szczegóły biograficzne i wspo­
m nienia pośm iertne. Boildieu A drian. Chwila z życia w łoskiego poety Giacomo 
Leopardi. Falkowski Jakób, ksiądz. Govona Róża, p. M. Unicką. Kaufm an 
A ngelika. M ercoeur E liza. Michał A nioł. W ilkońska P au lin a . Zawadzki A dam .— 
Powieści i opowiadania. A thea, traged ja , p . Felicjana. Bez służby, nowela Flicja- 
na . Dwór w C brustow ie, p. Teod. Tom . Jeża . Im p ro w iza to rk a  ludow a (o b ra ­
zek praw dziw y). Księżniczka Beata, p . M arję U nicką. S ie lan k a , obrazek leśny 
p. H . Sienkiewicza. W  G alerji, obrazek p. S ew era .—Poezje: A phrod ite  U rania, 
p. Szymanowskiego. . Było to w m aju, p . Tom. Z aw adyńskiego. Do małego b ra ­
ciszka. Endym ion, p. E l...y . Gdzie jes t p iek ło , p . M. Iln ick ą . Głóg, idyla 
p. M. K onopnicką. Ju tro , p. Felic jana. Kam ień na drodze, p. M. Iln ick ą . K w iat 
wspomnienie, p. T . Zaw adyńskiego. L ilja , p. M . E lżbietę. N ieco pieśni z W i­
k to ra  Hugo (z Legendy wieków). Noc zimowa. Nowy ro k . Odloty, p. Marjg 
Iln ick ą . Po burzy, p. Tom. Zawadyńskiego. Podolanka, p. B . K. Przystanki. 
Pow rót poezji, p. E l...y , Skarb  (legenda izraelska). Śm ierć żołnierza, (przekład 
z niem ieckiego) M arji Unickiej. T ryum f T rajana. Uzdrowiony (z drzew orytem ). 
W  przyszłości, p. Ant. Pileckiego. Ze zbioru M eandrów, Felicjana. Ze zbioru 
e leg ij. Z prochu powstałeś.— Przegląd piśmiennicza.— Przegląd teatralny. — Przegląd 
muzyczny, artystyczny i krom ka m iesięczna.— Podróże i opisy krajów .— Wiadomości 
2 hygieny i m edycyny p o pu larne j.— Korespondencje. —Rozmaitości. •— Dodatek powie­
ściowy zawiera w sobie powieści: Krzyż nad potokiem , powieść E . W ernera, prze­
kład z niem ieckiego Heleny G lucksberg. Księga zam knięta, p. Amad. Acharda, 
przekład  z francuskiego Marji Kostrow ickiej. Moja m atka i ja , h istorja  dziewczę­
cej miłości, przez au to rk ę  Johna Halifax. O rdynans ze szkiców życia wojskowego, 
przez E dm unda de Am icis, p rzekład  z włoskiego. Róża w iosenna, powieść
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M. O liphant, przek ł. z ang. H el. G liicksberg. W ally O rlica, hiatorja  alpejska, 
p. W ilh. von H illem , przekład z niem ieckiego. Z erw ane więzy, powieść E . W er­
nera, przekt, z niem: H el. G liicksberg .— B. Dodatek obejm ujący wzory ubiorów  
i robót.— C. Sekrety dom owe i gospodarski®.

Czasopismo Towarzystwa aptekarskiego we Lwowie (zob. Me­
dycyna, str. 121).

Czasopismo Towarzystwa technicznego we Lwowie, (zob. Tech- 
nologja, str. 146).

Dziennik mód nowy, (zob. Technologj'a, str. 146).
Dziennik warszawski. W arszawa, nakl. rządowy, redaktor 

Berg. Fol., wychodzi od 15 lipca 1864, w 538 egz.
Gazeta anonsowa. Warszawa, wydawca i redak to r J. Kauf­

man. Fol , wychodzi od r. 1870, w 1000 egz., bezpłatna.
Gazeta lekarska, (zob. Medycyna, str. 121).
Gazeta policyjna w’arszawska. W arszawa, wydawca Oberpo- 

licmajster, redaktor M atiuszkin. Fol., wychodzi od roku 1845, 
w 3,000 egz.

Gazeta handlowa, (zob. Technologja, str. 146).
Gazeta polska, dziennik polityczny. W arszawa, wydawca i re­

daktor Ed. Leo. Fol., wychodzi od roku 1864, w 3,000 egz., rocznie 
rs. 9, z przesyłką rs. 12.

Gazeta Polska. T reść: W i a d o m o ś c i  i r o z p o r z ą d z e n i a
r z ą d o w e .  A kcyza, K  3, 2 5 ,2 1 ,3 7 ,  40, 63, 10S, 142, 2 0 !, 216, 236. A rrn ja  
kaukazka, 178. B udżet gaze ty  policyjnej, 111. C erty fikaty  w ykupne za g ru n ­
ty w łościańskie, 117. D obra koronne, 1. D efraudacja sp iry tu su , 215. Do­
chody celne, 221; n ies ta łe  z K ró lestw a polskiego, 188; s ta łe  z g u b . K ról. p o lsk ., 
186; m iast ż han d lu  i p rzem ysłu  w prow , po łud .-zach ., 178; od ty to n iu  akcyz, 
w Kos., 236. E ta ty  w ładz sądow ych w arsz. okr. sąd ., 113, 121, 132. In s tru k ­
cja dla budow niczych. 179, 181, 182. Kom isja akad . szt. p ięk . d la  ro zp a trzen ia  
robót rysunkow ych w zakł. nauk . i nag ro d y  uczni w arsz. szk. rysunkow ej, 225. 
Konferencja b rukselska, 142. K ontrybucje , 2 l4 . K ontyngens tegoroczny woj­
skowy, 147. Koszary d la wojsk, 13. Książeczki służbow e, 19. K w ate ru n k i, 10. 
Losowanie b ile tów  B anku  P aństw a, 257. M ark i stem plow e, 253 M ianow anie 
obrońców, 182. N adbrzeżna policja nad  W isłą, do spraw  żeglugi, 252. Nomi­
nacje, 172, 202. O rganizacja sądow nictw a w w arsz. okręgu  sądowym , 145, 146, 
149, 150, 151, 152, 153. Nowy podział adm in istracy jn y  Syberji, 186. Obniże­
nie opłaty  za tran sp o rt byd ła, 234. O kólnik  m in is tra  kom un, do tow . żeg lug i 
parowej, 226. — O płaty: pocztowe, 101; rządow o-z iem sk ie , 32; stem plow e, 41,, 
121, 161, 164, 173, 191, 203, 221, 237. O rdery , 174. Paszporty , 2, 8, 10, 14, 
112. P a ten ty  dojrzałości 203. Pensje  em ery ta lne, 204; d la  nauczycieli w iejskich, 
157; poczty: godziny rozwożenia lis tów  w W arszaw ie, 246. Poczt d ep artam en t, 
222. Z poczty lis ty  181. Pobory do w ojska w W arszaw ie, 192; p o d a tk i i roz-
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chody w K rólestw ie polakiem , 288. Podatek  n a  u trzym an ie  duchowieństwa 
w dziew ięciu G ubernjach zachodnich, 214. P o datk i szkolne, 178; ile  ich wpłynę­
ło w W arszaw ie, 196; A m u r D aru, 100. Podział ad m in istracy jn y  Rosji azjaty­
ckiej, 67. Polowanie w lasach rządow ych, 207. Postanow ienia o w yrobie i sprze­
daży k a r t,  206. O postaw ie Rosji w obec spraw y hercogow ińsk iej, 244. Pozwo­
len ie  w yrab ian ia  kum ysu, 194. P raw a  do em ery tu ry  a rty s tów  te a tru ,  103. P ro­
b ie rn ia  w arszaw ska, 266. Prośby  o w sparcie , 266. — Przepisy: o czasowych 
k u rsach  pedagogicznych d la  nauczycieli i nauczycielek  e lem en tarnych  szkół lu ­
dowych, 214, 217; o możności nauczania, 76; d la  nauczycieli udzielających lekcyj 
p ryw atnych , 274; sądowe, 210; o w ydaw aniu  lek a rs tw  d la  biednych, 234. Prze­
wóz. w ięźniów  do Syberji, 219; przez osoby p ry w atn e  zapieczętowanej korespon­
dencji, 218. Przyjm ow anie uczniów  do szkoły leśnictw a i gospodarstw a, 104. 
Przyw ileje inżynierów  ru sk ich  w K rólestw ie polskiem , 148. Reform y: policyjna 
100; co do m ałżeństw  w duchow ieństw ie praw osław nem , 214; sądowa, 38, 66, 
68, 17 i, 108; szkół w K rólestw ie polskiem , 9, 12. R esk ryp t kom isji sp raw ied li­
wości do sądów karnych  i p ro k u rato ró w  (objaśnienie  przepisów  d la  przyśpiesze­
n ia  postępow ania w spraw ach k a rnych), 236. R ekru tacja , 20. Rewizja budow­
li, 211. Rozporządzenia dotyczące ta rg u  na w ełnę, 219; o oddaw aniu  n iele tn ich  
przestępców  do przytułków  popraw czych, 189; m in is tra  w w ydziale poczt, 137, 

Sądy: gm inne, sędziowie pokoju i zjazdy pokojow e,, 109, 114, 120, 126; 
okręgow e, 114; polubowne, 91. S k ładki n a  hercogow ińców , 223. Służba woj­
skowa, 15, 38, 44, 50, 63, 107, 143, 140, 154, 165, 167, 192, 194, 229, 223, 239, 
2 4 3 ,2 5 3 ,2 8 9 . Spraw ozdanie z czynności sądów Królestw a polskiego, 144. Świa­
dectw a g ildy jne w obec obowiązków służby wojskowej, 176. Św iadectw a z z a ­
kładów  naukow ych w stosunku do służby wojskowej, 168. T ary fy  kolejowe, 215, 
Odezwa urzędu  lekarsk iego  o nieporządkach w p rzyspasab ian iu  lekarstw , 221, 
Ukaz do m in is tra  dóbr rządowych, 165, U staw y: o op ła tach  za praw o handlu  
i p rzem ysłu , św iadectw a handlow e i b ile ty , 248. U staw y sądow e, 71, 72, 73, 74, 
75, 76, 77, 78, 79, 80, 81, 82, 83, 85, 86, 87, 88, 89, 90, 91, 92, 93, 94, 95, 97, 
98, 100, 104 ,105 , 111, 133, 141, 167, 174, 178,190, 199, 295, 211, 217, 223 ,229 , 
235 , 238 , 243 , 249, 251, 252 , 258, 263 , 269, 274; tow arzystw o łańcuchow ej żeg lu­
g i parow ej na  W iśle, 185, 186, 190, 193, 194, 195, 196, 197, 199; w ystaw y b ru ­
kselskiej i przepisy  d la  wystaw ców , 145, 210, 245, 246, 250, 255. U rządzenie 
w w agonach przedziałów  d la  n iepalących , 251. W iadom ości dw orskie, 81, 141, 
142, 143, 144, 145, 197, 199, 204, 276. W sparcia  jednorazow e dla urzędników  
pochodzenia ruskiego, służących w w arsz. okr. n au k ., 166. W ybory miejskie 
w prow , zach ., 130. W ykazy liczby m ężczyzn, 7. W yroki: na  przestępców  po­
litycznych , 178; sądowe, 183. W yrób pap ierów  państw ow ych w Rosji, 192. W y­
staw y: w K iladelfji, 170, 171, 235, 268, 268; p rzy  m uzeum  um iejętności stosowa­
nych , 176. Zakazy: zabran iający  fotografistom  starozakonnym  m ieszkać w Pe­
te rsb u rg u , 170; przew ożenia prochu i d y n am itu  przez W arszaw ę, 238. Zarząd 
s tad n in  rządow ych o w ystawie koni w Moskwie, 48. Z jazd ru sk ich  badaczy 
p rzyrody  w W arszaw ie, 230. Zniesienia: k a ry  cielesnej d la  kobiet w ciężkich 
robotach, 229; nazwy szkół e lem entarnych , 215. Żyw ienie a rm ji rosyjskiej 242. 
A r c h e o l o g  j a  i a n t r o p o l o g  j a .  A u to g ra fy , 30, 109. B ibljografja
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archeologji polskiej, 12. Dokumenty stare i rękopisma, 43, 62, 7 0 ,9 1 . Grób 
w Parcicach, 161. Hełm Wandy, 12. Kolumna : pam iątkow a w Chojnach, 183. 
Pamiątki historyczne: Goł.uchowskiego, 202; po Jan ie  III-im , 197. Pieczara 
czarnoksięzka, 17; Podziemia w Berdyczowie, 35; w Czernichowie, 194; w Ka­
mieńcu, 20. Rozwaliny na ostrowiu w Lednicy, 129. Starożytności, 71, 104, 
190, 191, 268. Świątynia Faraońska, 91. Wykopaliska: 11, 15, 19, 38 ,40 , 52, 
60, 72, 77, 79, 93, 118, 152, ICO, 165, 166, 182, 185, 191, 194, 204, 205, 209, 
214 ,214 ,215 ,218 ,223 , 226, 256. Zabytki sztuki wojennej w N ormandji, 162. 
Zamek łęczycki, 5. — D o b r o c z y n n o ś ć .  Bazar, 261, 264, 280, 281, 283, 
287. Biuro inform, nędzy wyjątkowej, 68. Bronzowa woalka, 34. Dobroczyn­
ność w Warszawie i na prowincji, 1, 13, 19, 22, 26, 27, 29, 33, 62, 65, 67, 96,. 
130, 218, 271. Dobroczynne szpitale i zakłady w W arszawie, 251. — Domy: dla 
dzieci w Ciechocinku, 74; karny, 29; nagrody dla służących, 280, 286; nocle­
gowy, 236, zarobkowy 236, 286. Domy przytułku i schronienia: w gub. Kiele­
ckiej, 212, 314; w Złotopolu, 271; dzienny dla dzieci, 138; dla para lit., 10, 126, 
128; rzemieślniczy dla niepełnoletnich przestępców, 159; dla starców i kalek, 
109, 113; dla sierot w Drohowyżu, 227; dla uwolnionych więźniów w Petersbur­
gu, 177; dla wychodzących ze szpitali, 19, 76. Przytulisko w Warszawie, 23, 24, 
54, 79. Insty tucja  jałmużnicza dla wstydzących się żebrać, 5. — Instytuty: 
dzieci moralnie zaniedbanych, 152; dziewcząt niepełnoletnich, skazanych na wię­
zienie, w Petersburgu, 232; głuchoniemych i ociemniałych, 95, 11S, 141, 149, 
186, 285, 262. Koszykarstwo dla ociemniałych, 135. Ivolonja warsz. Tow, dob. 
78. Kuchnie tanie: 38, 85, 107, 110, 116, 130, 133, 207 ,229 ,230 , 248,279, 
282. — Kwesty: wielkanocna, 64, 65, 66, 72,83, 154; wielkan. na szpitale, 143;. 
w Rosji, 161. Lokale do ogrzewania się, 8. — Loterje: na cele dobroczynne, 
111; na Przytulisko w Stanisławowie, 206; fantowe w Warszawie, 108, 116, 117, 
120, 131, 133, 138, 140. 154, 192, 204, 206. M iłosierdzie publiczne i żobractwo, 
280. — Ochronki: w Kielcach, 212; w Kijowie, 38, 123; w W arszawie, 116, 130, 
135, 137, 140, 142, 145, 149, 151, 154, 158, 192, 237- Osady rolne, 16, 20, 33, 
5 8 ,8 6 ,9 4 ,0 9 , 116, 119,126., 152, 160 ,236 ,229 , 254 ,254 ,264 , 274. Ogrody 
i letnie mieszkania dla starców i sierot tow. dobr., 79, Ofiarność gminy W iśli­
ckiej, 43. Tow. dobr.: w Kaliszu, 91, 276; Kielcach, 59, 115; Lublinie, 58, 126: 
152, 169, 218, 232; Warszawie, 55, 104, 186, 231, 252, 280. — Zakłady: chłopców 
osieroconych, 143, sierot tow. dobr., 146. Żebractwo, 83, 286. — E k o n o- 
m j a ,  p r a w o  i r z e c z y  s p o ł e c z n e .  Absenteizm, 100. Akcyzy pod­
wyższenia skutki, 53. A rtykuły  w stępne, 186, Bank handlowy i kredyt rolni­
czy, 87. Bierność i uprzedzenie, 73. Bióra: rolnictw a i ku ltu ry  krajowej, 28; 
dla szukających pracy, 166, 168, 241. Budowa domów za am ortyzacją, 194. De­
portowani, 260, 269. Dochody i rozchody miasta W arszawy, 24, 108. Dobrobyt 
materjalny i objawy do jego rozwoju, 24. Dobrobytu na moralność wpływ, 21. 
Domy dla robotników w Krakowie, 134. Drożyzna lekarstw , 178, 185. Ekono­
miczny nasz stan, 259, 261, 265, 271, 278, 283, 290. Ekon. stan F rancji, 208. 
E tat Lublina, 173. Rilje handlowe w Cesarstwie, 96. Gminy: w Rosji, 202; 
gmina żydowska w Kaliszu, 213. Garzelnictwo, 90, 91. Jarm ark i wełniane, 
107. Inteligencja i  kap ita ł w gospodarstwie rolnem, 148, 155. Kantory strę"
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czenia służących, 279. K apita listów  udział, 05. K a p ita ł obrotow y w gosp. roi 
nem , 30, 126, 127. Kasa w sparcia przy zak ł. fabrycznych 61. K ierunek  mate- 
r ja ln y i  m oralny, 6. Kom orne w W arszaw ie, 209. K om unikacje, 158. Kontro­
la  służących, 256. K orespondenci p row inc jonaln i, 97. K redyt rękodzielniczy 
139. K oteryjność w m iasteczkach, 71. Lasów szczędzenie, 85. Lombardy 
w m iastach  prow incjonalnych , 50. L ichwa, 12. M ałżeństw o i stan  moralny. 
18. M eljoracje najdzielniejsze m iasteczek , 131. M ieszkania: le tn ie  102;
vs' P io trkow ie, 53. M łodzież: handlow a p rak ty k u jąca , 14, 15, 53, 55, 56; fran- 
cuzka i rzym ska, 16. Kauczyciele w ędrow ni, 66. K iesłow ność, 67. Obowiązki 
obecnej chwili, 3. Oficjaliści w iejscy, 115. Pedagogika, 14. P odatek  ordero­
wy, (zastosowanie przepisów  P e te rsb u rg a  do W arszaw y), 238. P o d a tk i w W.  Ks, 
Poznańskiem , 206. Pomoc lekarska  dla ludności w iejskiej, 101. Popularyzo' 
w anie ekonom ji politycznej, 35. Pośrednictw o w h a n d lu , 76, 78, 209. Piastu­
nek po trzeba, 58. Pozbyw anie się ubogich, 9. P raca  dzieci, 51, 82. Praga 
i  Powiśle, 236. P ra sa  i ogół, 11, 12. P raw n a  k w estja , 123. P raw a autorów 
dram atycznych  we F ra n c ji, 116. P raw o m orsk ie  norw egskie, 17. P raw a nowe­
go prusk iego  sku tk i (o ak tach  s tan u  cywilnego'1, 126. P raw n a  opieka na  d r. żel. 
w W . B ry tan ji, 289. Z m iany w praw ie  k ry m in a ln em  w Niem czech, 230. Prze­
ciw nicy uw łaszczenia w łościan, 224. Przedsiębierczość nasza, 50. Przedsiębier- 
stw o budow lane, 22. P rzedsiębiorstw a, 84. P rzem y tn ic tw o , 113. Przemyśl 
ogrodowy pod m iastem , 134. P ru sy  p rzy leg le  ścianie augustow skiej, 263. Ee- 
form a szkół w K ról. pols-, 9, 12. R eklam a handlowca, 66. R ękodzielnicy w ma­
łych m iasteczkach, 54. Rękodzielnie kobiece n a  p ro w incjach , 65. R esursy rze­
m ieślnicze, 77. R obotnicy, 20, 25, 85. Rozwój pojęć i zasad m o ra ln y ch , 34, 57, 
R eorganizacja rządów  g u b ern ja ln y ch , 271. Sądow nictw o, 38. Sądy: gminne, 
sędziowie pokoju i zjazdy pokojowe, 109, 114, 120, 126; m irow e w cesarstw ie, 
70, 141; okręgow e, 114, 222; polubow ne 91, 171, 183; sądow e k łopo ty  z przy­
sięgłym i, 132; sądowe posady, 283; sądownicza reform a w K ró l., 38, 66, 69; są­
dow nictw a uposażenie, 76. Sędziowie pokoju m iejscy w M oskwie, 191. Siedmio­
le tn i okres życia dziecka, 63, 61. Sk ładk i n a  pogorzelców i środki ich ratunku, 
184, 192. Słowność w stosunkach ekonomicznych i społecznych, 40, 46. Spółki 
rzem ieślnicze, 42, 47. Spożywcze kwestje, 44, 48, 122, 125. Sprzedaż dóbr, 
264, 273, 275. Jak  się sprzedają d o b ra , 234. S ta ty s ty k i znaczenie, 87, 93, 
249. S tosunki rolniczo-ekonom iczne w A nglji, 40. Sypialn ie  term inatorów , 9. 
Św iadectw a w ypadków  śm ierci w G alicji, 51- Szkoły rzem ieślnicze, 52. Towa­
rzystw a: stręczenia p racy , 74; subjektów , 94, 96, 103; ubezpieczeń od ognia 
w W arszawie, 8, 22, 23, 28, 74, 75; zaliczkowo-wkładowe, 41. T rybunał w P io tr­
kowie, 54, 71. Ubezpieczenia: 210; od g rad u , 7, 76; od ognia 10; zabudowań 
od ognia, od ognia i tow. K redytow e, 8, 22, 23, 2 8 , 7 4 ,7 5 . U staw a miejska 
z 1 8 :6  r .,  204. U niw ersytet w Czerniowcach, 71. W idowiska wędrowne w W ar­
szawie, 84. W łasność m iejska Kijowa, Żytom ierza i K am ieńca, 54, Własności 
publicznej szanowanie, 143. W ychowanie, 4, 5, 8, 19, 20, 21. W ycieczki po 
k ra ju , 111. W ydaw nictw o skandalu, 39. W ykształcenie um ysłowe i m oralne, 
25. W ykup: g run tów  przez włościan, 38, ziem i, włościańskie, 166; m iast będących 
własnością p ry w a tn ą .40. W ystaw a w F iladelfji, 182. W ywłaszczenie na  drodze żela-
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znej nadw iślańskiej, 61. Wywóz nieczystości m iejskich, 2o4. W zrost płacy robo­
tników 61. Zam iłow anie do obczyzny, 28. Zawiści fachowe, 83. Życie tow a­
rz y s k i  ziem ian, 1 1 2 — F i n a n s e ,  h a n d e l  i p r z e m y s ł .  Banki: dyskon­
towy w W arszawie, 88, 93; handlow e: w P e tersb u rg u , 180; w W arszawie, 43, 66, 
78, 83, 180; W ilnie, 93; bank polski (spraw odzdanie, tygodniow e w Dodatku); 
jego filje, 48, S3, 119, 124, 132, 133, 252; bank  pożyczkowo-handlowy w M o­
skwie, 237, 244; Tellus, bank to ru ń sk i, 62; w łościański w Poznaniu, 35. B an­
kructw a, 53, 103, 142, 150, 192. Ceny: cegły, 159, drzew a 258; zam orskiego 
m ięsa, 263; placów, 257; sp iry tusu , 153, 122; w ęgla, 256; wódki, 221; zboża 
w Niemczech, w przeszłości i przyszłości, 282; żywności, 14. Dochód ze sprzeda­
ży ty ton iu  w Galicji i tytoń; 184, 248. Dom handlow o-kom isow y w Łęczycy 142, 
150. Fałszywe pieniądze, 149, 163, 228, £63.—F a b ry k i, apara tów  telegraficz­
nych w W arszawie, 272; b erliń sk ie , 98; cukru : w Czeczelniku, 2Qlj staro-sie- 
niaw skie, 261; warszawskie, 271; kortów  w Sław inow ie, 214; m achin  w L u b li­
nie, 129; pap ieru  w W ierbce, 141; resorów , 262; szkła, 283; tek tu ry  i pap ieru  
pakowego w Częstochowie, 168; w yrobów z lanego kam ien ia  w Poznaniu, 156; 
zapałek w W arcie, 22; zegarków  w E urop ie , 221.— Giełda w Kijowie i W arsza­
wie, 38, 279. —H andel: drzewem , 174; kaw ą, 28; m asłem , 143; p takam i, 55; 
spirytusem , 167; zbożem, 206; hand. F in land ji, 201; G dańska, 149; Kaukazu, 
219; N iem iec, 262; Odessy, 133; Rosyi, 34, 236; R yg i, 157; W arszawy, 133; 
handl. spraw ozdania z Gdańska, K rak o w a i W rocław ia (tygodniow e w Do­
d a tk u ).— Jarm ark i i targ i: w E lizabetgrodzie, 177; Jędrzejow ie, 133, 226;
Irb icy , 125, K ielcach, 202; Kijowie (k o n trak ty ), 55; Lwowie, 265; Łęcznej 
129, 201, 202; Łowiczu, 210; M itaw ie, 162; Niższym-Nowogrodzie, 27, 126, 
201; T oruniu , 215; Szkalbm ierzu, 272; W arszaw ie, 205; W iedniu  211. 
K antory: inform acyjno-kom isow y w K am ieńcu podolskim , 25; p rzedsięb ierstw a 
przewozowego w W arsz. 118. Kasy: d ru k arzy , 102; em ery ta lne: d la  oficjalistów  
w iejskich, 7; w Rosji, 19; groszowe, 79; m iejskie g u b . K aliskiej, 89; oszczędno­
ści urzędników  lubelskiego zarządu  akcyznego, 44; pożyczkowe: przem ysłow ców  
w arszaw sk., 25, 57, 75, 220; przy warsz. tow . dobroczynności, 77; pożycz, i  oszczę­
dności w gub . k a lisk ie j, 155; pożycz, w Król. pols. i W arszaw ie, 212: w sparcia  
farm aceutów , 9; zabezpieczenia w w arsz ta tach  m echanicznych d r . żel. warszaw - 
sko-w iedeńskiej, 135; zaliczkowe: obyw atelsk ie, 64; d la  urzędników  w L ub lin ie , 
213; zaliczk. wkładow a w K aliszu , 91; zjednoczenia: p rzy  dr. żel. w arsz.-w ied ., 
94; d la  oficjalistów  d r. żel. w a rsz .- te re sp ., 160: w kładow o g m in n e  w kaliskiem , 
179. Konsumeja: cygar we F ra n c ji, 229; ja j w W arszaw ie, 227; m ięsa w P e te rs ­
b u rg u , 210; raków , 208; tru n k ó w  w P etersb u rg u , 230; w ina  we F ran c ji, 108; w i­
na szam pańskiego, 169; konsum eja w P ary żu , 178. L ichw a, 223. Lom bardy 
na prow inc ji, 260, w W arszaw ie, 223. M ilja rd y  francuzkie , 223. P ap iery  pu" 
bliczne: A kcje d rog i żelaznej w arsza-w sko-wiedeńskiej, 240; B ilety bankow e, 11, 
257; nowe asygnaty , 289. L isty : likw idacyjne, 62 , 205, zastaw ne tow . kredytów , 
ziemskiego, 132; papiery  przem ysłowe, 35; pap ie ry  tu reck ie , 235; pożyczka pre- 
mjowa, 10, 58, 176, 178, 200; przedsiębiorstw a akcy jne 164. Przedsiębiercy b u ­
dow lani, 252. Przegląd  finansowy (w dodatku  co dw a tygodnie). Przem ysł 
w Szlązku austrjackim , 176. Sk lepy  wiejskie, 201, — Spółki: dostawy mięsa,
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241; magazynu skór, 182; przedsiębiorstw brukarskich, 262; wyrobu sztucznego 
kamienia, 135. Sprzedaż majątków, 54. Sprzedaży trunków  ograniczenie, 109, 
Szacherki przy kupnie okowity, 57. Szkoła handlowa niedzielna w Kaliszu, 128, 
Szwindlerstwo, 98. Wyroby rzemieślników warsz.: ślusarskie, 162; szewckie 256; 
zagraniczne, 55. — Wywóz i przywóz: przyw. cukru, 262; tandety, 108; wywo­
zowy handel z głównych państw handlowych, 191. Wywóz: spirytusu, 103, 130;
zboza, 56, 159. Zakłady przemysłowe w południowej Kosji, 118, 1 19; zakł. hu­
tnicze i kopalnie węgla, 12, 2 0 ,2 1 ,5 6 ,5 7 . Zgromadzenie kupieckie, 108. -  
G o r m c t w o .  Bogactwa mineralne, odkrycia, 46, 76, 269. Bursztyn, 59; 
Cegła krzeszowicka, 36. Fosforyty: w Czechach, 7; na Podolu, 67. Galman 
w Brzozówce, 47. Nafta w Wojczu, 3. 7, 52, 107; naftowy przemysł w Galicji, 
<8, 184, 190. Parafina, 7. Rudy: Ołowiana i cynkowa, 93; żelazne, 60, 146, 
Siarczan barytu w Bukowce, 106. Węgiel: wAmeryce, 199; w pow. bendzińskim, 
118; na Kaukazie, C; w Król. polskiem, 47, 52 ,121 ,159 ; w okolicach Kutajska, 
163; w Smoleniu, 47; w gub. wołyńskiej, 81. Złota eksploatacja w Rosji, 52; 
złoto na gruntach wojska orenburskiego, 120; złoty piasek na Kaukazie, 125. Ba­
dania górniczo w Galicji, 267. Górnictwo w okolicach Dąbrowy, 65. Górnicze 
roboty w pow. olkuskim, 12. — Górnicze zakłady: Chlewiskie, 280; Staraeho- 
wieckie, 235, 246. Najgłębsza kopalnia, 213. Produkcje: metalów w Króle­
stwie polskiem, 52; minerałów w Wielkiej Brytanji, 38. Szkoła górnicza w Cze­
chach, 21. W ypadki w kopalniach węgla kamiennego w Królestwie polskiem 
167. -  H i s t o r j  a i g e o g r a f j a .  Amur, 69. Bazaine, 48, 169, 174. 
Belgowie, 208. Belgrad, 37, 39, 40, 41, 59. Książe Bismarck, 117, 144.145, 
147, 149, 150, 154, 158, 195, 196, 203, 204, 210, 211, 212, 213, 214, 215. Bul- 
garowie i charakterystyczne cechy ich narodowego odrodzenia, 166. Cialdini, 
169. Dubrownik, 107, 112, 121. Dyplomacja chińska, 148. Gambetta, 217, 
Gedymina pochodzenie, 25. D-or Giskra, 67. Góra Herkulesowa, 109. Góra 
najwyższa, 132. Henryk Walezy w Wenecji 76. Hercegowińcy, 209. Hubner, 
158. Johnson Andrzej, 175. Kadry-bej, 233. K andydatura deputowanego 
w Anglji, 26. Klejnoty koronne Francji, 17. Kolonizacja nowej Gwinei, 244 
Koloniści w Turkestanie, 226. Kolumb, 148. Kowat, kolonja bułgarska, 154, 
Komuniści, 83. Kozacy Uralscy, 256. Kraina słowońsks, 49. Kullman, 117. 
Lubibraticz, 247. Monaco, 102. Monarchowie, władzcy i książęta krwi królew­
skiej: Ariglji, 107, 129, 169, 170; Aszantynów, 117; Austrji, 143, 149, 169, 172,
177. Bawarji, 70; Birmanji, 170; D arfuru, 36; Egiptu, 202, 227 , 244; Francji, 
32, 46, 247, 272. Grecji (Laskarys), 160; Gruzji, 48. Hesji, 18; Hiszpanji, 5, 11, 
16, 50, 255; Kokanu, 225; Niemiec, 81; Persji, 247; Polski (potomek Leszczyń­
skich), 2: Równikowej rzeczypospolitej, 202, 209; Sandwichskich wysp, 17, 18, 
235; Serbji, 183, 230; Szwecji, 165; Turcji, 226, 273, 274; Włoch, 177; Zanzi­
baru, 143, 175 , 244. Mostar, 272, 273 ,274 ,277 . Mustafa Osim basza, 238. 
Odkrycie Ameryki przez Chińczyków, 246. Parowie angielscy zmarli w r . z., 5. 
Radom w Ameryce, 58. Sachalin, 116, 132, 119. Syberja 31, 203. Tatarzy 
193. Tatry, 17. Turcy mniemani Bośnji i Hercogowiny, 239, 240. Turkestan , 
8. W allenstein, 133. Wielki Wezyr, 99. W indthorst i Lasker, 1. Wiesinger,
178. Wołowski, 189. — Zbrojne siły narodów: Działa olbrzymie, 193, 214. Ka-
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rab iny  odtylcow e, 22; M arynarka europejska, 109, 153, 167, 173. Wojsko: a n ­
gielskie, w osadach, 276; baw arskie, 93; chińskie, 272; w E urop ie , 13S. — J u ­
b i l e u s z e :  A ndersena, 82; A rjosta, 77, 2 3 f; B uonaro ttiego , 51, 205; drogi 
żelaznej pierwszej o tw arcia, 219. D upanloup  biskupa, 4. J  ub. gimnazjów: 
w M itaw ie, 121, 144; w Piotrkow ie, 3; M ickiewicza, 263; 0 ’Conella, 149; p isa­
rzy rosyjskich, 109; Pisemskiego, 41; Spiessa, 40; Spinozy, 288; Szellinga, 17; 
Tow. k red . ziem sk. w W arsz., 4; un iw ersytetu  w Leydzie, 38 : U ttm an n  B arbary, 
37; zwyeigztw lig i lom bardzkiej nad Fryderykiem  R udobrodym , 213; Sobieskiego 
pod W iedniem , 206. — K o b i e t y :  adw okatam i, 18; akad  em ikam i, 14; au to r­
kam i, 269; doktoram i, 66, 116; nauczycielkam i w szkołach ludow ych , 30; ofice­
ram i 15; ro ln ikam i, 272; sp iry tystkain i, 271; s tu den tkam i, 69, 109, 123, 152, 
162, 210; urzędnikam i, 17, 180, 208; te le g ra fis tk am i, 262. Praca kobiet, 90, 91, 
114, 123, 156, 173, 175, 198, 244. Pracownie i zakłady rzem ieśln icze  d la kobiet, 
47, 73, 79, 185, 205, 212, 247, 270 . Spółka zjednoczonej pracy kobiet, 8, 14, 50, 
243. — K o m u n i k a c j e  i r o b o t y  p u b l i c z n e :  B alony, 86, 8Sr
94, 95, 98, 102, 146, 165, 176, 183, 202, 204, 216, 217, 280, 282. B ruki: asfal­
towy, 268; kam ienny, 272; srebrny, 19. Drogi żelazne: z D ąbrowy Górniczej 
do Iw angrodu, 101; fabryczno-łódzka, 141, 194; fasto w ska, 217; z Koluszek do 
Ostrowa, 101; libaw ska, 151; nadw iślańska, 7, 29, 31, 34, 37, 48, 53, 54, S0, 83 
86, 96, 98, 99, 103, 106, 107, 110, 112, 157, 159, 161, 188, 181, 201, 204, 221 , 

224, 227, 229, 232, 249, 252, 255, 265, 268, 284, 2 88; niżuo-now ogr., 112; obwo­
dowa, łącząca P ragę  z W arszaw ą, 231, 239; odeska, 13, 459; z Olkusza-do D ąbro­
wy, S6; z Pruszkowa do cukrow ni józefowskiej, 243; środkow o-azja tycka, .2S6. 
sybirska połud., 116; w arsz.-bydgoska, 36, 38 ,135, 137, 152, 204; w arsz.-peters­
burska, 112; w arsz.-terespołska, 128, 16 4, 234, 237, 25 5; w arsz.-w iedeńska, 34, 
38, 136, 152, 179; w Galicji 253; w W ielkiej B ry tan ji, 203. D ochody tow arzystw , 
drogi żel. 145. Połączenie drogi żel. w Anglji, 287. P ro jek ty  nowych dróg  żel., 
169, 283. K antor przewozu tow arów , 160. L okom otyw y, 94, lf?9, 193. Newo 
projektow ane drogi żelazae, 218. Przewóz tow arów  na drogach żelaznych, 251. 
Pociągi popychane pow ietrzem  zgęszczonem, 20. W agonów ilość, 279. W agony 
i ich ogrzewanie, 28, 115, 237, 154. W agony szpitalne i służba lekarska przy 
drogach żelaznych, 1 8 9 ,2 2 1 ,2 3 2 . W ypadk i na  drog. żelaznych, 453, 154, 194, 
196, 237, 240, 260. —  Drogi żelazne konne, 114, 244, 255. — K anały: w poprzek 
Afryki, 82; z oceanu Spokojnego do A tlantyku, 65. K analizacja i wodociągi 
W arszawy, 26, 100. K om unikacja Paryża z K onstan tynępolem  przez Odesę, 21. 
Konserw acja d róg  ziem skich, 69. —■ Mosty: na W iśle 144; na W ołdze, 149. — 
Osuszanie: bło t poleskich, 139; jezior: Fucina, 3 n ; Zujdersee 2 7 1 .—  Poczty: D ro­
gi szosowe, 3 8 ,1 5 5 , 2 1 1 ,2 1 5 ,2 7 1 . Dochody pocztowe we F rancji, 38; w Rosji 
63, 209; w W arszawie, 204. E kspedycja koresp. liandl. i  p ryw . 171. K arety  
poczt., 127. K orespondencyjny ru c h  w Rosji, 108. Poczty am erykańskie, 148; 
berlińska, 36; w W ielkiej B ry tan ji, 276; ku tn o w .-k a lisk a , 195; lubelsko-w arszaw - 
ska, 265. Poczthalterje  i poczty p ry w a tn e , 5, 13, 17, 60. B ryftregerow ie, 203, 
205. Reformy w  zarządzie kom unikacyj, 283. W ykaz pojazdów w W arszawie, 
191.'— Poczty gołgbie: w Moskwie, 77; w Rosji, 55; w  W arszaw ie, 19. Gołębie 
pocztowe, 111, 185, 187. — Porty: w Bydgoszczy, 37; w Libawie, 154; w Eosto-



2 2 6 D Z IA Ł l i .

-wie nad Donem, 149; taganrozgski, 41. —Regulacje rzek: Bzury, 213; Drwęcy, 109; 
W isły, 40, 46, 51, 67, 121, 185, 215, 261, 272. —  Roboty: inżynierskie m iasta 
W arszawy, 94, 272: techniczno budow lane, 117. Budowa i u trzym anie koszar, 
136; fortyfikacyj w G ańsku, 107; Sukiennic w K rakow ie i p ro jek t Przylińskiego, 
•10, 51, 174. Inżynierowie warszawscy w A nglji, 22. N iwelacja północno-zacho­
dniej części gub. liflandskiej, 165. Pow ierzchnia Warszawy, 182. Roboty gazo­
we, 222. W ał ochronny na Pradze, 185. —-T am y: Daniszewskiego, 149. — T ele­
grafy: Cyfrowane depesze w Galicji, 176. Dochody z te leg r. 22, 191. Nowy 
użytek z te leg r., 196. T elegr. podwodne, 178; te l. słoneczny, 141. T eleg r. s ta ­
cje, 131. Tel. wynalazek, 165. Telegrafy, 167; te l. w W ., B ry tan ji, 276; m ię­
dzy Opatowem i Staszowem, 243. — Tunele: Ś-go G otarda, 21; między F rancją 
i A nglją, 1, 3, 4, 19, 234; podm orski między H iszpanją a A fryką, 97, 162. — We- 
locypedy\ W elocypedyści, 191, 235. — W odociągi: K a tarak ta  do wody, 122. 
O chrona ru r  wodociągowych od zepsucia, 17. W oda z wodociągów, 190. ATodo- 
ciągi w G rodnie, 135; w P łocku, 275; w W arszawie, 25, 100, 155. — Żegluga: 
na  Newie, 1; między W ładywostokiem  a Japonją, 123. Bezpieczeństwo żeglugi, 
125. Holownik na  W iśle, 58. —- K o n g r e s y ,  z j a z d y ,  w i e c e ,  k o n ­
f e r e n c j e .  A kadem ji sztuk pięknych w P e tersb u rg u , 164; am erykanistów , 
(36; archeologów i przyrodników, 166; dróg żelaznych przedstaw icieli, 150, 183, 
195, 203, 204. 205, 208; ekonomistów, 82; gorzelników , 152, 154; liygieniczny, 
75, 210; geograficzny, 17, 148, 168; kobiecy sejmik w Peszcie, 103; kupców, 150; 
lasowych właścicieli, 158; lekarzy i przyrodników , 34, 115, 164, 174, 229, 236; 
m onetarna konferencja, 29; pastorów i świeckich lu te ranów , 254; pedagogów, 
161; praw ników , 134, 265; starokatolików , 168; strażaków  ogniowych, 215; te le ­
grafistów , 67, 104, 159; trak tje rn ik ó w , 64; żeglugi parowej przedsiębiorców, 208. 
W iece i kółka, 280. — K o n k u r s  a: Akadem ji węgierskiej 177; architektoniczne: 
w e Lwowie, 152; w W arszawie, 143; dram atyczne: w K rakow ie, 6, 15, 2 7 ,2 9 , 
3 4 ,4 1 ,6 0 ,  129, 274 269, 287, we Lwowie ( tea tr , dziecinnych), 43; w W arsz. 
51, 74, 76, 265, 283, in s ty tu tu  zachęty przemysłowej w Paryżu, 280; na dzieło 
o wzroście roślin, 59; oraczy, 169, 218, 272; poetów w B ordeaux, 178; w iedeń­
skiego Tow. przyj, lite ra tu ry , 47; Tow. starożytności szlązkicb, 42; Tow. Sztuk 
Pięknych w W arszawie 22; na wzory korresp. handlow ej, 251; zecerów w W a ­
szyngtonie, 44: żniw iarek, 184. — K o r e s p o n d e n c j e  i d o n i e s i e n i a .  
Z A lbanii, 35, 97; z A m eryki, 78, 110, 116, 142, 176, 190, 220, 239, 262; z B e r­
lin a , 3, 8 , 13, 13, 19, 25, 30, 33, 42, 48, 63, 58, 65, 70, 75, 85, 91, 101, U l ,  117 
122, 158, 169, 175, 180, 191, 198, 202, 208, 213, 220, 225, 237, 243, 249, 254, 
262, 265, 272, 278, 288; z b ialsk ., 44, 227, 232, 270, 183; z okolic Białej C er­
kw i, 115, 171, 185; z okolic B ogusław ia, 224, 244, 255, 270; z nad Bohu, 76, 
176, 179; z B u ska , 181, 185, 205, 243, 252; z nad Bystrzycy, 156, 250; z Ciecha­
nowa, 284; z Ciechocinka, 126, 179 ,245; z Cieplic czesk., 172; z Częstochowy, 
77, 118, 141, 146, 153; z D ąbrow y, 24, 214, 216; z pow. drysieńskiego, 204, 219; 
z Dubbeln nad zatoką rygską, 187; z G alic ji, 54; z grodzieńskiej g u b ., z L udm iro- 
wa, 86; z Hercegow iny, 241, 245, 243, 285, 236, 288; z hrubieszowskiego, 187, 
264; z H uty królewskiej 55, 109; z K alisza  i ka lisk iego , 7, 1 4 ,2 8 , 59, 68, 93, 
113, 134, 144, 152, 154, 179, 199, 208, 216; z powodu koreap. z K alisza, 19;
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z pow. kaniow skiego, 192; z Kazim ierzy W ielkiej, 158; z Kazimierza nad W isłą, 
53; z Kijowa i gub . kijow skiej, 25, 43 , 48, 53, 61, 67, 77, 93, 105, 116, 135, 154, 
162, 192, 242, 245, 246, 243, 251, 265, z pow. kor. z Kijowa, 76, 111; z Kissin- 
gen, 191; z Kielc i k ieleckiego, o9, 37; z okolic K olna z gub . łom żyńskiej, 177; 
z ICokanina pod Kaliszem , 199; z Kotobrzega 194; z K onina i konińskiego, 154, 
156; z Końskich, 210; z powodu koresp. z Końskich, 234: z K rakow a 30, 40, 88, 
89, 282, 278, 290; z nad K rzny i B uga, 272, 279; z K utna , 79, 203; z L ondynu, 
32, 62, 71, 82, 89, 97, 100, 110, 117, 125, 137, 150, 154, 167, 178, 196, 203; 
z L ublina i  lubelskiego, 5 0 ,5 1 ,6 9 ,  9 7 ,1 0 3 ,1 2 2 ,1 2 3 ,  136, 146, 187, 268, 287, 
ze Lwowa, 5, 27, 32, 43, 59, 73, 82, 94, 100, 112, 124, 126, 141, 153, 174, 187* 
203 , 218, 2 2 8 ,2 4 0 ,2 4 4 , 255, 2 6 7 ,2 8 0 ,2 8 9 ; z Łaska 119; z Łęczycy, 58, 103, 
172, 174, 278; z Lodzi i jej okolic, 62, 81, 88, 110, 128, 129, 188, 234; z Łom ­
ży, 142, 160, 258, 270; z M edjolanu, 72; z m iechowskiego, 92, 167; z M itawy
148, 163; z M ławy, 51, 64, 108; z nad N eru , 202; z nad Niewiaży, 67,
123, z Nowego dw oru, 16; z now ogrodzkiego, 67; z Nowego M iasta nad 
P ilicą , 280, 103, 268; z Odesy i jej okolic, 28, 42, 72, 115, 117; 133,
134, 145, 149, 151, 170, 199, 201, 216, 218, 219, 224, 230, 256; z o lk u s­
k iego ,,241; z Olwiopola, 84, 135, 239z z opatow skiego, 183; z opoczyńskiego. 
166, 178, 215 222, 282; z O stroga, 227; z P a ry ża, 2 , 6 , 11, 13, 18, 21, 22, 
27, 33, 34, 40, 45, 49, 51, 57, 60, 63, 68, 71, 77, 80, 103, 104, 108, *109,’
114, 118, 119, 120, 127, 133; 137,-138, 145, 149, 155, 156, 153, 168, 174,
181, 181, 195, 199, 2 0 5 ,2 1 1 , 217, 223, 231, 235, 241, 246, 252, 253, 263, 269,
275, 281, 288, 287; z P e te rsb u rg a , 49; z P io trkow a 48, 76, 121, 141, 151, 199,
207, 249, 288, 289; z P ło ck a  i płockiego, 65; z P ło ń sk a , 37; z gub . podolskiej; 
120, 149, 150, 174; z Pom pei, 33, 34, 35; z W. Ks. Poznańskiego, 127, 186, 
201, 214, 225 , 227 , 240 , 268 , 275; z P rag i czeskiej, -232, 247, 253, 266, 272) 
284; z pow. prużańskiego, 140; z P u łtu sk a , 168, 195, 220; z Rosji 139, 157, 160, 
188, 201, 229, 250, 266, 268; z R ygi, 126, 148, 165, 221; z powodu koresp
z Rygi, 163; z pod R ypina, 254, 255; z R zym u, 101, 107; z sandom ierskiego, 104,
135, 159, 183, 191; z S iedlec  i siedleckiego, 12, 37, 81, 98, 112, 119, 151, 
185, 211, 233; z Sieradza, 289; z Solca, 179, 219; ze Staw iszyna, 82; z szawelskiego 
82, 113, 159, 208, 210, 213, 214, 272; z szkalbm iersk ., 272; ze S zw ajcarji, 73, 
S3, 95, 125, 130, 138, 147, 159, 171, 180, 194, 207, 216, 238, 248, 231, 269; 
z T u rk u , 137; z T ykocina, 249; z U kra iny , 15; z pow . W asilkowskiego, 176; 
z W enecji, 79, 80, 267; z W ielunia, 175, 248; z W iesbaden, 200, 202; z gub . 
wileńskiej, 145; z W iłkow yszek i pow . w iłkow yskiego, 217, 223; z pow. Winnic­
kiego, 43; z nad  W isły, 279, 280, 285, 287; z W łocław ka, 239, 249; z w ołyńskiej 
g ub ., 52, 74, 124, 289; z pod Zam ościa, (ceny pszenicy), 189; z pod Ż ółkw i, 
157; z pod Ż ółk iew ki, 169; z Ż ychlina, 156; z Ż ytom ierza, 76, 108, 164, 208, 
257, 272. M e d y c y n a  i w e t e r y n a r j a .  A pteki, 273. Choroby: Cho­
lera, 120, 153, 177; G łuchoniem i: w W . Ks, Poznań ., 168, w ,W ęg rzech , 2801 
Letarg, 73, 135; Ospa, 124, 182; porody nadzw yczajne, 7 , 44, 61, 81, 235. S u ­
choty, 79, 197; Syfilis 149; Tasiem iec, 143; T ry ch in y , 86, 221; W ścieklizna, 
215; Z apalenie oczów, 266; Z araza, 30. Lekarstwa: B alsam  z żyw icy, 73; K um ys, 
120, 129; L ek arst. z lilij b ia ły ch , 68; L ek . na  k rw otok . 39; na  w ściekliznę, 64.
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Odzyskanie mowy przez uderzenie  p io ru n u , 159. F o fp g ra fje  chorób, 17, 178. 
Z m arły  przyw rócony do życia, 102. Śm iertelność: w Odessie, 165; w W arsza­
w ie, 145, 148. L is ty  z Soczewki o hygienie, 4 4 , 45 , 67, 70, 76. P rzeciętna  
długość życia, 125. Lekarze: B rak  lekarzy , 113. Fundusz  d la  lek a rza  w W ą­
chocku, 144. Pierwszy lekarz  g m in n y , 104. P łaca lekarzy, 75. Pom oc lek. dla 
w łościan, 103. P ro jek t zm iany stosunku  praw nego lek. do  ogółu, 231. R ekla­
m owanie środków lek a r., 249. Sposób sk łon ien ia  lek . do udzie lan ia  pomocy 
w nocy, 238. W łasności lecznicze kopaln i Koszelew, 225. Komisje san ita rne: 
w L ublin ie, 2, 149, w W arszaw ie; 157. Rzeczy szkodliwe zdrowiu: Kapelusze t r u ­
jące , 123. N iew idzialne w rogi w  pow ietrzu , 114. Szkodliw ość m aszyn do szy­
cia, 168. Zakażenie k rw i od ołówka, 76. Szpitale: w  B iałej C erkw i, 135; w Busku, 
33; w Kijowie, (obłąkanych), 133; w M iechowie, 277; w  M oskwie, 21; w gub- 
p io trkow skiej, 22; w T urku  142; w R adom iu, 100; w R osji, 15; w W arszaw ie: 
dziecinny d r. S ikorskiego , 21; ew angelicki 99, 100, 102; Ś-go Ł azarza, 216; obłą 
kanych  (na Pradze), 95; oftalm iczny (n a  u l. Sm olnej), 78; p aralityków , 228; 
pneum atyczny , 4; żydowski, 266; na P radze, 95, 107. O p ła ta  za leczenie w szp i­
ta lach  w arszaw skich, 52. Szpit. czasowe, 287. Zakłady wód mineralnych: w Busku 
121, 133, 139; w Ciechocinku, 138, 145, 178, 245; D rusk ien ik ach , 155, 168, 232; 
G orbersdorfie, 204; pod G dańskiem , 229; na  K aukazie, 154; w K rynicy , 117, 170; 
w  M arienbadzie, 149, 150; w Nowem M ieście, (hydropatyezny) 230; w O stendzie, 
170; w Solcu, 37, 85, 86, 151, 275, 280; w S ław inku , 132; Szczawnicy, 159; 
w T ulczynie, 68. Gazeta d la  p ijących wody m in eraln e , 122. Szkoła felczerów 
i akuszerek, 6 18, 120. Tow. lek ars . w W arsz ., 6, 133. Zdrowie publiczne 
w P e tersb u rg u , 30. W e t e r y n a r j a .  A m putacja  nog i k on ia , 196. D ośw iad­
czenia n a  żywych zw ierzętach , 83, 103. K a rb u n k u ł, 181, 198. Konie rasy  po l­
skiej, 91. Księgosusz, i środk i przeciw  niem u, 9, 58, 104. Leczenie kon i w T o­
m aszowie, 181. Leczenie u  koni chw atu  i b ieg u n k i u rw an iem  ogona, 156. 
Pom ór byd ła  2 1 0 ,2 6 6 , 288. Pom ór w ielbłądów , 225. T ru c ie  b yd ła , 1 18 ,123 . 
W eterynarze  rządow i, 262. Z araza b y d ła , 91, 132, 144. M e t e r e o l o g i a .  
Burze: 2 , 17, 124, 125, 129, 135, 139, 140, 141, 142, 143, 150, 151, 152, 153, 
157, 162, 163, 182, 194, 215, 221, 256, 289. Deszcz: m rów ek, 165; kam ienny , 
138, 143. D la  czego przepow iadam y o strą  zim ę, 277. G rady , 136, 137, 182; 
P io ru n y , 204. P lan e ty  now e, 288. Powodzie: 19, 34, 82, 94; w daw nych cza­
sach, 153; we F ra n c ji, 142, 147: w K aliszu , 166; w K ielcacah, 168; Lom bardji 
148; Syberji, 149; Szlązku, 184. W ysychanie rzek , 36, 179. Śn ieg i, 208, 221. 
Śnieg z popiołem  i p iask iem , 91. T rąb a  p ow ie trzna, 212. Trzęsienia ziemi: 29, 67, 
108, 125, 162, 170, 184, 185, 186, 190, 200, 215, 236, 289. T rzęsienia w daw ­
nej Polce, 221. Wulkany: 24, 87, 119, 148, 154, 269. Zaćmienie: słońca, 15. Zja­
wiska: tęcze, 17, 194. N e k r o l o g i a .  A chard , 70, 72. A nceio t M ałgorza­
ta ,  68. A ndersed , 174. Baroe, 142. B eithel, 199, 207. B enda, 91. B endella 
arcyb iskup , 174. B entley , prezes Tow. tłuściochów , 76. B ibików , 272. Blu- 
cher, 70. B ojanow ski, 16. B orkow ski, 16. C arpeaux, 232, 238. Gastilho, 217, 
C here, 91. C hlebik, 220. C hrzanow ski, 228. C orbier, 222. Czapski, 130. 
D alew ska, 226. Dm ochowski, 272. Dziekoński, 108. h ra b ia  ■ E ulenburg , 273. 
E x elm ans, 167. F ac ie ri, 6. Fay, 175. F indense in  P e lag ia , 78. Foucher, 24.
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Gołuchowski, 148, 153, 171, 172. Górska, 171. Grabowska, 83. Grgbnieka, 
160, Grzegorowiczowa, 75. Groza Al., 247. la  Gueronniere, 287. Ilerw egh, 
83. Ilerz, 142. Hofman, 150, 156. Janda 258. Jaw orski, 67. Jaw urek , 166. 
Jefferies, 169. Jelski, 157. Jeske, 240. Jub inel, 287. Jurew icz, 167. Kapuś­
ciński, 246. Kochanowski, 190. Korabiewicz, 90. Kossiłowski, 49. Kozłowski, 
10,29. K rem er, 119, 122. Kuroczkin, 193. Kwiatkowski, 214. Laub, 67. 
Larousse, 6. Louters, 269. Ledru Rollin, 7. Lemoch, 189. Leroy, 274. Lesz- 
nowski, 243. Levy Michał, 103. Libelt, 125, 135, 147, 148. Małachowska, 
126. Marotteau, 130. M ielnik, teorbanista, 36. M illet, 27. Milewski, 120. 
Milowicz, 190. Mittel, 20. Mohl, 258. Nakwaska, 219. Orzechowska, 31. 
Piotrowski, 270. Pliszczyński, 213. Poniatowski, 238, 252. Potocki, 47. Przy- 
godzka, 43. Quinet, 73. Kaucher, 267, 269. Sachowicz, 37. Seidl, 165. 
Skorupko, 12 Stahlberger, 106. Statler, 248. Suchodolski, 63, 74. Świer- 
kiewisz, 78. Szelestej, 220. Szymanowicz, 133. Tołstoj, 229, 232. Trzecieski, 
286. Wgsierski, 223. Wikszemski, 17. Wilkońska. 125. W łodarski, 122. Wol- 
tarowicz, 125. Wołonczewski, 117. Wołowska, 270. Zalewski, 43, 216. Za- 
nożyński, 100. Zarem ba, 112, 132. Zawadzki, 7. Zielińska, 86. O d c i n e k .  
Ad usum delphini, wspomnienia z tea tru  we Lwowie, 260. Babyzm, A. J .  222, 
223, 225 , 226. Chwila obecna, 7, 12, 18, 24, 29, 35, 41, 47, 52, 57, 63, 74
79, 84, 90, 95, 99, 105, 110, 115, 122, 128, 134, 140, 145, 151, 158, 163,
169, 174, 180, 187, 192, 198, 209, 219, 228, 251, 267, 268, 282. Ilonorarja 
autorskie, 138, 136. Kronika: literacka, 290; naukowa, 271: paryzka, 42, 43, 
107, 108, 153, 154, 286. L isty z Czech, 240, 241; Krakowa, 279; Niemiec, 3, 
19, 36, 48, 58, 70, 80, 90, 106, 120, 133, 150, 162, 170, 186, 193, 207, 221,
232, 243, 261, 266, 288; Paryża, 278. L isty o sztuce, C. G. 185, 179, 191,
197, 200, 206, 212, 2 i8  , 224, 230, 237, 238, 242, 247 , 259, 264, 270, 273,
275, 276, 279, 281, 287. Noc w wywozie A nty-L ibanu, A. J ., 92, 93, 94. Ofia­
ry szyku, Felicjana, 71, 72. Pogląd na postać Warszawy w różnych epokach, 
.111, 112. Wyprawa po Eufracie przez A. J . ,  75, 76, 77, 78, 81, 82, 83, 86, 
87, 88, 89. Proza i poezja obowiązku 143, 144, 146. W spomnienie o Chgciń- 
skim, 2. Z dziejów blagi, spekulacji i krachów wiedeńskich, przez Glagau, 263, 
272, 277, 289. Z natury  i życia, Sienkiewicza, 258. Z wycieczki nad Wisłą 
234, 215. P o w i e ś c i :  Córka kapitana, przez T. Bruzzone, przekład z włos­
kiego, 181, 182, 183, 184, 188, 189. Dobroczyńca, W. Marrene, 97, 98, 100 
101, 102, 103, 104, 113, 114, 116, 117', 118, 120, 123, 124, 125, 125, 129, 
130, 131, 132, 155, 156, 157, 159, 160, 161) 164, 165, 166, 167, 168, 171, 
172, 175, 176, 177, 178. Małżeństwo w wielkim świecie, Feuilleta, 227, 229, 
231, 232, 244, 245, 226, 248, 249, 250, 252, 253, 254, 255, 256, 257. Miss 
Rovel, Cherbulieza, 20, 21, 22, 26, 27, 28, 31, 32, 33, 34, 37, 38, 43, 44, 45, 
46, 51, 53, 54, 55, 56, 59, 60, 61, 62, 64, 65, 66, 67, 68, 69, 70. Opowiada­
nia z czasów przedhistorycznych, nowelle B ertheta, 273, 274, 278, 283, 284, 
285. Pałac i rudera, Bolesława P rusa, 194, 195, 196, 199, 201, 202, 203, 204, 
205, 210, 211, 213, 214, 215, 216, 217. Sama jedna, Felicjana, 1, 4, 5, 6, 8, 
9, 11, 13, 14, 15, 16, 17. O d c z y t y .  W Warszawie: Chmielowskiego, 35; 
Dziewulskiego, 47, 49; Faleńskiego, 37; Filipowicza, 39; Gliiksberga, 57; Gło-
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wackiego 7; Gregorowicza, 56; Jankowskiego, 18, 24; Korzona, 40, 41; K raus- 
haara, 35; Lubeckiego, 63; Makowieckiego, 2; p. Marrene. 59; Majzela, 52; Mi- 
licera, 50; Ochorowicza, 47; Odyńcówny, 84; p. Orzeszkowej, 61; Spornego, 52, 
57; Kapaekiego, 189; Suligowskiego, 43; Sztukowskiego, 54; Wójcickiego, 12. 
Odczyty i koncerta, 92; odcz. naukowe dla kobiet we Lwowie, 53; rzemieślnicze, 
254; w Piotrkowie, 112. O d k r y c i a  i w y p r a w y  n a u k o w e .  Wy­
prawy; do Afryki, 33, 39, 204, 222; do Azji, 28; do Bieguna północnego, 54, 
254, 279; do Chin, 2; do Islandji, 187; na morza arktyczne, 145; w głąb Syberji, 
7; do V iktorja Nyanza, 23. Podróżnicy: Mikłueha Makłaj, dr. Reman, 168. P i ś ­
m i e n n i c t w o .  Literatura, bibljografja i krytyka. A k ta  grodzkie i ziemskie, 27- 
Albumy: Matejki, 171, 265; Ordy, 88; W ilanowskie, 232. Almanach Gotajski, 
222. Alpy, szkice i opowiadania, Chłędowskiego, 97. Ameryka i Europa, 
Buszczyńskiego, 208. Anatomja pszczoły, Girdwojną, 99, 288. Asfalty krajowe 
i ich zużytkowanie, Gniewosza, 232. Astronomja, Józefowicza, 2e5. Bajki La- 
fontaina, 269. Bibliografje: archeologji polskiej, 12; Estreichera, 232. Bi- 
bljoteki: ludowa, 248; dla młodzieży, 253 , 271; rolnicza, 161, 260; teatralna, 
150. Beitrage zur naheren Kentniss der Krebse, Dybowskiego, 139. Botanika 
B illa, 123. Bruhl, Kraszewskiego, 109, 110. Buchalterja handlowa, Blumentha- 
3a, 125. Budowa tanich mieszkań, Petiona, 202. Byle wyżej, Bałuckiego, 191, 
215. Chronologia zastosowana do zrozumienia i ułożenia kalendarza, Kamiń- 
skiego, 117. Das Erdoel und Erdwasch in Galizien, Winadkiewicza, 17. Dawne 
ustawy Kalisza, Chodyńskiego, 26. Die Dioskuren, 21. Die Ereigelassen, 79. 
D er Kohlen-export naeh Osten, Lippa, 180. Dictionnaire general de la  politique, 
135. Dobre dzieci, 289. Dzieci pani Sojeckiej, 282. Dziecięcy światek, Chmie­
lewskiego, 20. Dzieje starego i nowego zakonu, 266. Dzieła: Bodzantowicza, 
103. Bulwera, 165; Darwina, 237; Dzierzkowskiego, 56; Gundulewicza, 129; 
Hofmanowej, 273; Kudelki, 130; Merime’go, 147;-Morawskiego, 34; Morsztyna, 
31; Ostrowskiego, 202; Porowa, 24; Wołyńskiego, 202; Wrońskiego, 31; Zales­
kiego, 129; do historji nadbałtyckich prowincyj, 166. Dzienniki: M ałgorzatki 
przekł. Buczyńskiej, 264; Dziennik psychologa, Ochorowicza, 248. 10 la t z mego 
życia, księżnej Salm-Salm, 201. Dziewice Trachińskie, Sofoklesa, 225. Elemen­
tarz Promyka, 271. Encyklopedje: ,,b ritan ika ,“ 135; Orgelbranda, 50; rolni­
cza, 23, 166; Ungra, 20?. Universal conversations lexikon, 135; wiedzy ludz­
kiej, 207. Etudes: Bulgares, Chodźki, 287; Slaves, Legera, 221. Eilozofja Leib- 
nitza, Deisenberga, 125. Galerje włoskie, 281. Geografja i etnografja, Selinge- 
rowej, 274. Geometrja wykreślna, 31. Gorais, Itlonowicza, 141. Historje: 
kraju rodzinnego, 184; konia, Czapskiego, 37; malarstwa polskiego, Buszczyń­
skiego, 208; powiatu wołoszyńskiego, 141; XV1I1 i XIX-go wieku, Szlossera, 92,. 
93, 94; W ilna, 31. Hrabina Kosel, Kraszewskiego, 104, 106, 108. Jaskinia, 
potępieńca, 141. Geografja Galicji, Tatom ira, 141. Kalendarze: p. ćwierciakie- 
wiczowej, 222; Częstochowski, 232; dla dzieci, Jachowicza, 284; gospodarski dla 
kobiet, 226; handlowy, 285; Jaworskiego, 283; lekarski, 274, literacki, 269; lu ­
dowy, Grajnerta, 241; Muchy, 169; Nadwiślanin, 262; dla nauczycieli, 1; 
dla panien, 252; Płocki, 264; rolniczy 239. Kilka kwestyj, Szczerbowi- 
cza, 103. Klechdy słowiańskie, 220. Kodeks pilzneński, 32. Komuniści,.
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Limanowskiego, 191. Kongres antropologiczny w Stokholmie, lir. EngelstrOma, 
18. Konserwacja drzewa, 10. Korespondencja Stanisława A ugusta z panią 
Geoffrin, 221. Korzyści z gorzelnictwa, Olędzkiego, 203. Kronika. Semowid- 
ca, 121. Krzyż i miecz, Samarowa, 187. K udejar, Kostomarowa, 38. K ultur- 
geschichte in iłiren naturlichen Entwicklung bis znr Gegenwart, Helwada, 165. 
Kurland im X III Jahrłiundert, Schwartza, 152. Liber, caneellariae Stanislai 
Ciołek, J .  Caro, 10. Listy z podróży po Grecji i Sycylji, Bartsclia, 91. L itera­
tury: francuzka X V III wieku, A lberta, 43; polska, Sowińskiego, 222. L isty  pe­
dagogiczne, Kawczyńskiego, 4. Livland, Bungego, 152. Maja, mysterjum 
dramatyczne, 286. Małe kobietki, W itheney, 257. Mały i wielki świat dzie­
cięcy, 289. Mechanika popularna, Pietra szewskiego, 97, Modlitwy Wacława,
62, 86. Mowy posłów polskich w Parlamencie niemieckim, 27. Mściwój i Swan- %* 
hilda, Grabowskiego, 371. Muzeum Świdzińskiego, i bibljoteka ordynacji K ra­
sińskich, 190, 192, 193. Myśl Stanisława Staszyca, Wojewódzkiego, 264. N au­
ki katechizmowe, Krukowskiego, 236. Nauka o ziemi i ciałach niebieskieh, 27. 
Nieomylni, Bolandena, 132. Notaryuszów odpowiedzialność i obowiązki, 19. 
Opactwo Cystersów w Pelpinie, Kujota, 152. Opowiadania z dziejów krajowych. 
Siemieńskiego, 197. Ostatnie akordy, Kolankowskiego, 201. O statnie chwile 
księcia Wojewody, Kraszewskiego. 223. Pam iętniki: Akad. umiejęt. w Krako­
wie, 10, 11, 13; króla Amadeusza, 109; Liszta, 228: panicza, Kraszewskiego, 226, 
228, 229; towarz. nauk ścisłych w Paryżu, 266. Pedagogika, Jeskiego. 184, 185. 
Pieśni bohaterskie Serbów, 59. Początki Gęologji, Geikego, 273. Fodręcznik 
do koniugacyj francuzkich, Ciecliomskiego, 202. Podróż weselna L utra. 98.
Z podr. Oświęcima, 132. Demon, Lermontowa, 190. Polska w XVIII wieku, 
Reopella, 208. Poradnik w eterynarji gospodarczej, 263. Postęp, Bierzyńskie- 
go, 9. Powieści dla młodszej dziatwy, p. Edgeworth. 16. Powrót do gniazda, 
Kraszewskiego, 90. Powierzchnia ziemi i jej kulistośe, Siemawskiego, 229. Po- 
żary i ogniotrwalenie dachów, 161. Praw da o protestantyzm ie, Buszczyńskiego; 
203. Praw a fam ilijne polskie, Turnera, 41. Prawo o zarządzie m ajątku ko­
ścielnego, 194. Przed wygnaniem, W. Hugo, 138. Przechadzka na około ziemi, 
Hubnera, 115. Przeglą y: kwestji spornych o Rusi, Gorzkowskiego, 190, podró­
ży i.odkryć w świcie arktycznym, 115, Przewodniki: handlowo-przemysłowy,
24; po Krakowie i jego okolicach, 125; po Lwowie, 274: do rysunku cyrklowego 
i linijnego, 215; dla szewców', 230; po Tatrach, Schernera, 124. Przysłowia pol­
skie', Darowskiego, 46, 47, 48, 60. Regesten verlorener, Urkunden aus dem al- 
ten l ivlandischen Archiv. 152. Roboty i prace, Kraszewskiego, 179, 171, 182, /  
184. Roczniki: piotrkowski, 177; tow. Osad Rolnych, 33; to w. dobr. w Lublinie, 
147: tow. przyj, nauk w Poznaniu, 26. Rodzina Jlorgiów. Lubowskiego, 264: 
Rolnictwo, Chłapowskiego, 266. Rozbiór krytyczny biografji Ciołka, 161. Roz- 
bitki, Raynela, 273. Rozmowy o ziemi i człowieku, Hementa, 50. Rozprawy 
i sprawozdania wydz. filoz. Akad. Umiejętności, 27, 23, 29, 30, 32. Rumunja, 
jej przeszłość i teraźniejszość, Wolskiego, 191. Ryciny w królewsko-pruskich 
muzeach, 25. Rys dziejów literatury  polskiej, Sowińskiego, 174. 8achara i La- 
p'onja, wspomnienia z podróży, Goblette’a d’Aleviell’a, 192. Senniki, Góralczy­
ka, 152. Skazana, Ładnowskiego, 266. O skażeniu języka, skobla, 18. Sko-
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rowidze: K ról. Polskiego, 102, 160, 167; leśników , 252. S łow niki: do Hom era, 
31; geograficzny ziemi żm udzkiej, Sdrogisa, 23; wyrazów p raw n o -ad m in is tracy j­
nych, 25. Sobieska M arja K lem entyna, Borkow skiej, 16. O dziele Sznejdera, 
K unasiew icza, 20. Szkoła m ądrości i cnoty, 289. Sztuka w obec ew angelji, 85. 
U eber d ie palneozoischen G ebild-Podoliens, 161. Um iejętność języka, 33. U rw a­
ne akordy, D arow skiego, 189. W allen ste in , Szyllera, 244, 245. W anda de 
B ogdani, lir. von de r M eer, 182. W arszaw a i jej społeczność, W ójcickiego, 66. 
W eksel, M ieczkowskiego, 209. W izerunk i po lsk ie, Tyszyńskiego, 232. W ykaz 
miejscowości polskich pozm ienianych na niem ieckie, 209. W ynik i sta ty s ty k i za­
lu d n ien ia  i obyczajów, 69. W yrab ian ie  sztucznych kam ien i do żw irow ania 
gościńców, 161. Z abytek  języka polskiego w żywocie ojca A m andusa, 87. Zac­
n i ludzie, 289. Z agadnien ia  i k ie ru n k i, Szczerbowicza, 103, 107, 112. Z ak ry ­
te  k a r ty , powieść Z acharjasiew icza, 142, 143, 151, 152, 153. Zapew nienie by tu  
rodzin ie, za pomocą ubezpieczeń życiow ych, M ayzla 176. Z b ió r fotografji m in i­
strów  spraw iedliw ości i dyrek to rów  głów nych , 232. Z la t  ub iegłych, 215. Zło­
ta  książka 289. Z powodu lega tu  S taszyca, R ylskiego, 235. Z ur K enntn iss 
de r D ig n a th ie , Rościszewskiego, 219. Zw ycięztw o H eleny, 161, 162, 164. Ż y­
cie kanclerza, 37. Życiorysy: P adury , 141; Ram oszyńskiego, 45. Żyd, E ly ’ego, 

/2 8 9 . Dziennikarstwo: D zienniki: w A m eryce , 33, 204; G a l i c j i ^ ;  In d jach  wschód’ 
135; Niemczech, 120, 122, 242; Syam ie, 91; W a r s z a w i e ^ .  Gazety i czasopis­
ma: A n tik r itik e r , 41; B ibljografia  polska, 266; Bociany, 157; Człowiek i p rzy­
ro d a m i;  L ’E xplo ra teu r, 76; akadem icka w P etersb u rg u , 9; d la pijących wody 
m ineralne , 122; handlow a, 123; h eb rajska , 284; litew ska  w Rydze, 166; lubel­
ska, 216, ro lniczo-ludow a w Kijowie, 39; ro ln icze p ism a w  W arszaw ie, 280; 
ro ln iczo -ta ta rska , 128; sądowa, 224; stenograficzna, 54; Goniec, 209, 269; 
Gwiazda, 266; K aliszanin, 252; K olce, 144; K orespondent płocki, 209, 218, 273; 
K ronika, 225; L atarn ia , 187; Messager d’Athenes, 132; O gnisko, 273; Przeglądy: 
ekonom iczny, 132; leśniczy, 270; sądowy i ad m in istrac jny , 246; techniczny , 4, 
15; tygodniow y, 58; P rzy jac ie l, 280; P rzyroda i p rzem ysł, 103. R uch społeczno- 
ekonom iczny, 219. Spis czarnych charak terów , 226. St. P e tersb u rg er Herold, 
96; S t. Peters. W iedom osti, 10, 126; Św iat, 285; T y g o d n ik  Ilustrow any , 289; 
Zorza, 5; D zienników  sta ty s ty k a , 1. W ydaw nictw o bezp łatne , 55. Rozmaitości 
literackie: A rchiw um , 137. A u tografy  polskie w Paryżu, 109. Ceny książek 
w W arszaw ie, 181. Cenzura zagran iczna, 41, 107, 253, 289. D okum enty: po 
K operniku, 178, 185; sta re  62. D zieła polskie w  b ib lio tece  w D reźnie, 197. 
H en ry k  W alezy w operetce, 102. Kosztowna książka z rycinam i, 280, Koźm ian 
przeciw  M ickiewiczowi, 133. Książki: dziecinne, 223; ludowe w G alic ji, 184; 
szkolne w W arsz., 193, 198i K sięgarnia  w Sew astopolu, 189. M apy polskie na  
kongresie geograficznym  w P aryżu , 175. M aterja ły  do h is to rji polskiej, W ołyń­
skiego, 99. M ichała A nio ła  papiery, 2. N ajdaw niejszy p rzek ład  polski Pisma 
św iętego, 186. P race  cudzoziemców o rzeczach polskich, 34, 49, 102, 239, 240, 
288. P rzek ład y  utw orów  polsk ich  na obce języki, 143, 169, 185, 192, 202, 208 
225, 234, 248, 274, 279. Przysłowda daw ne, 280, 286. P rzyw ileje: księcia Bo­
lesław a d la  N orbertanów  w Krzyżanowicach, 230; królów  polskich, 91; m iast- 
gub . p io trk o w sk iej, 70. R edak to r Gaz. Augsburskiej-, 94. Rękopismy: stary
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czeski, 43; S trab o n a  geografji, 254. Eucli: d z ienn ikarsk i w W arsz., 189, 195, 
197, 200, 231, 202, 208, 210, 211, 224, 227, 228, 230, 236, 237, 241, 246, 250, 
253, -5 4 , 277, 279, 281; lite rack i ’w Rosji, 252. Sad n iem ca o lite ra tu rze  pol­
skiej, 279. Spraw y prasow e w P ru sach , 1, 98, 139, 169, 141, 144, 172, 178, 189 
202, 209, 219, 270. P o ż a r y .  W  A m urze, (słupy te le g r.) , 188; A strach an iu , 
152; B arckaczew ie, 158; Berdyczowie, 54; B erlin ie  (K aiserkof), 228, 285; B ia­
łym stoku, 189; B iłgoraju  147, 151; B obrow nikach, 175; B radziem inach , 96, 
Brzezinach, 65, 136; Chicago, 137, Ciechanow ie, 227; C ześnikach, 158; 
Częstochowie, 28, 153, 214, 215; D ąbrow ie, (kopaln ie  węgla), 180; Dereszy- 
nie, lu5 ; Deszkow icach, 136; D robinie, 217; na  d r. ż e l., (tow ary  w w agonie) 
139, 208; w Drzew icy, 105; D ubie, 158, D y n aburgu , 143; Działoszycach, 157; 
Działoszynie, 189; E d y m b u rg u , 64; F in lan d ji, (lasy), 170; Gniewoszowach, 175; 
G nieźnie, 286; Gudow ie, 221; Gzikach, (b ib lio teka), 194; H olyoke, 125; Hoszezy, 
163; Janow ie  ordynackim , 237; Jęd rze jow ie , 193, 197; K aliszu, 164, 170, 189; 
K am ieńcu, 91; K am yku, 107, 194; K azim ierzu  (nad  W isłą), 115; kieleckiem  
i K ielcach, 9, 15, 43, 84, 119, 164, 191, 206; Kijowie i gub . kijow s., 165, 177, 
184, 204; K iszeniew ie, 165; Kleczewie, 189, 195; K oniec-m ostach, 230; K oń­
skich, 170; Końskowoli, 158; Koros tycze wie, 149; Koszelewie (kopaln ia), 225, 
Kozietułach, 117. K ozinie, 128. za K ubaniem  (step), 165. w K usiętach, 194. 
K utnie, 66. w lip ieckiem , 134, L ip sk u , 191. L okeczach, 165. L ubarze , 163. lu- 
bartow skiem , 20. L ublin ie, 100, 102, 193. Ł ajsku, 110. łaskiem , 20. miecliow- 
skiem, 15. M ińsku, 67. M iropolu, 181, 163. M itaw ie, 146. M orszańsku, 128, 
129, 134, 158. M oskwie, 39, 153, 181, 206. N iem ierzyńcach , 96. M ikołajowie. 
139. Kowej A lek san d rji, 115. N ow ingrodzie, 163. N ow o-radom skiem , 81. Opo­
lu, 150. Orle, 113. O strow iu i jego  okolicach, 163, 216. O w ruczu, 201. P a d e r­
bornie, 211. Paryżu , 58. P eresp ie, 132. P e te rsb u rg u  i jego okolicach, 143, 172, 
pińczowskiem , 15. P io trkow ie i g u b . p io tr. 153, 209. Płocku, 93. P łońsku 199. 
na polu, (zboże), 178. w Podkam ieńcu, 129. P rasn y szu , 186, 213, 215, 218. 
Pu łtusku , 159, 160, 172; raw skiem , 81; Rosławiu, 47; Rosji i K ró l. P o ls ., 19. 

,35, 42, 67, 100, 142, 160, 166, 171; R óżanie, 203; R u d n ik ach , 101; Rżewie, 
194; w pow. sejneńskim , 20; Siedlcach i gub. sied l., 140 , 207; Skaryszew ie, 
182; Sk iern iew icach, 210; S łonim ie, 1,36; Sochaczewie, 192, 194, 196; S tepań- 
cu, 198; Sym feropolu, 178; Szałasie, 168; Szkłowie, 157; Szopach n iem ieck ich , 
za W arsz., 119; Szydłow cu, 111; T arnopolu , 158; T yraspolu , 163; Tom aszowie, 
84; T ykocinie, 249; U jazdnie, 194; w włoszczow skim , 20; w W arszaw ie, 8, 
188, 216, 220, 221, 223 , 241, 257 , 266 , 268, 282, 286; g ub . w ileńskiej, 20S, 
W iniarach W iślickich , 239; W łodaw ie, 204; W oroneżu, 165; Ż ółkw i, 220; gub> 
żytom ierskiej, 14-3. Straie ogniowe: w  pow. G alic ji. 198; K ielcach, 12; K oninie, 27, 
166, 260; L ublin ie, 260; Łęczycy, 161, 171; P io trkow ie, 195, 204, 237, 241; 
Sieradzu, 207; Sm oleńsku, 144; T u rk u , 228 , 287; na  p row incji 222. Telegrafy 
dla straży ogniow ej, 4 . Podpalacze, 191, 204. Pożary i  ubezpieczenia, 175 
Środek przeciw  pożarom , 188. W sparcia d la  pogorzelców , 28, 156, 162, 165, 166, 
168, 169, 170, 171, 172, 175, 177, 178, 1 79 ,183 , 187, 195, 196, 1 9 8 ,2 0 1 ,2 1 8 . 
R o l n i c t w o  i  z w i ą z a n e  z n i e m  g a ł ę z i e  g o s p o d a r s t w a .  
Rolnictwo. B rak  paszy i środki przeciw ko tem u , 223, 267. B uraczanych liści
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wytrwałość, 17. Buraków  pastew nych wartość odżywna, 252, 258, 263. Doświad­
czenie w gospodarstw ie, 56, 88, 109. Ceny: ziem i, inw entarza , zboża i robocizny, 
61, 151, 213, 262, 271, 277. Gospodarstwa: w A nglji królowej W iktorji, 210; 
w okolicach Częstochowy, 170; w Dam inow ie, 28; w K olinie, 68, 246; w Roszko- 
wie, 51. Gosp. krajow e w Jndjach wschodnich, 5 6 ,6 2 .  Gosp. i przem ysł w Ga­
licji, 131. G rantów  osuszanie, 88- G runtu  piasczystego zużytkowanie, 68. H er­
bata, 77. H andlu  zbożowego nowy zwrot, 231. Irry g ac ja  w południowej Rosji, 
168. K anał do odprowadzania nieczystości, 60. K arto fli nowy gatunek  178. 
Kawa, 73. Koniczyna: jej choroby, 7; gipsowanie, 2; koniczyna szwedzka, 114. 
Kompost w ogrodzie, 290. Koński ząb, 283. Kwasza, czyli zielona pasza prze­
chowana w dołach, 211. Marchew pastew na, 2. Metoda upraw y g ru n tu  Gulicha, 
138. M ohar, jako roślina  pastew na, 126, 211, 216. Monopol na słodziny w W ar- 
zawie, 78. Nawożeń ie podglebia, 6g, 73. O stu tępienie, 7. Verz  na paszę, 2. 
P iasku  lotnego ustalenie, 7. Pszenica z Ohiwy, 148. Płaca robotników  wiejskich, 
267. Położenie robotników  w Am eryce, 273. P ro d u k c ja  ty ton iu  w Rosji, 265. 
Przewóz zboża na kolejach, 271. Robocizna, 140, 197. Rolnicy na  przyszłych 
wyborach we Francji, 274. Rynki zbożowe, 17. Rzeź bydła  i sprzedaż mięsa 
w W arszaw ie, 245. Rzodkiew olejna, 56. Siano kiszone, 252 . Siewy, 126. 
Służba na wsi, 268. Służebności, 254. Stacja kontro li nasion przy laboratorjum  
w T haraud , 211. Ś ró t  łubinowy, jako środek p ra n ia  wełny, 274. Stowarzysze­
nia rolnicze, 17, 28, 133. T ransport pszenicy podw odam i, 148 T raw y kupko­
wej upraw a, 132, U praw a ro li w Belgji 285. Urodzaje i szkody w rolnictw ie, 
142, 157, 169, 1 /0 , 175, 17S, 179, 188, 203, 209, 215, 221, 260. W arzyw  uprawa 
w Szwajcarji, 17. W ełna, 107, 115, 119, 124, 125, 127 , 128, 129, 130, 131, 132, 
1 3 3 ,1 3 1 . W pływ  L iebiga na rolnictw o, 100 , 199, 207, 211. W ystawa ro ln i­
cza w Retowie, 231. Zw ierzęta drapieżne szkodliwe ro ln ic tw u , 14, 3 8 ,6 5 ,7 7 .  
Żydzi agronomowie, 214. Przemysł rolniczy: B row ary w R osji, 265. Cukrowni­
ctwo, 4, 72, 76, 175, 200, 265. Cukrowniczy p rz e m y śli p lan tacje  buraków , 164. 
C ukru zawartość w dobrych burakach , 231. C u k ro w n i rolniczych zakładanie, 
222. F ab ry k i cukru  i  ra finerje  w W arszawie i na prow incji, 131, 171, 175, 178, 
196, 211, 221, 225, 230, 2 /7 , 278. F ab ry k a  syropu z karto f.i w Piotrkow ie, 46. 
Gorzelnictwo, 90, 91, 156, 177, 265. Gorzelnictwo i spółka wywozu spiry tusu  za 
g ran icę, 148 Młyn am erykański w Mosznie pod Pruszkow em , 237. Przem ysł 
wiejski, 82. T artak  parowy w Kotuniu, 145. Narzędzia rolnicze, 137. Maszyny 
i aparaty: do cegły w yrobu, 17; gorzelnicze, 56; do gotow ania karto fli, 78; do pi­
wa chłodzenia, 23; do karczow ania, 177; do kopania karto fli, 286; do wiązania 
zżętego zboża, 120, 190, 273; do rozłupyw ania pni, 176. P łu g i parow e, 63 ,200 . 
Siewniki rzędowe am erykańskie, 138. Żniwiarki: G rabow skiego, 121; G rubiń- 
skiego, 42, 65, 118; Z im erm ana, 138. Żniw iarki i kosiark i, 149. Próby narzę­
dzi rolniczych we W rześni, 120. — Hodowla zwierząt: H andel bydłem  rzeźnem , 7, 
161, 152. Hodowla: bydła i drobiu, 68 ; inw entarza  (czy go więcej hodować), 
249; koni i polepszenie ich rasy , 10, 150; owiec, 149, 155, 161; trzody chlewnej, 
221. K urze m iasto w A m eryce, 178. Ochrona m iasta, 161. Owce rom anow - 
skie, 51. P ach t, 47. Pogadanki owczarskie, 28. Pożytki z k ró lików , 83. P ręd ­
kie wypasanie k u r i kapłonów , 280. W iek gęsi, 198. W pływ  śm ieci n a  krowy
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cie lne , 1 7 . W p ły w  d o d a tk u  so li do paszy, 285. Ż ó łw ie  w  S an  F ra n c isc o , 216 .. 
Z w ierzyna , 2 5 3 , 287. Nawozy: Kai ni t  leo p o ld  h a ls k i, 274 . N aw ożenie so lam i1 
po tasow em i, 175, 178, 184. N aw ozu  p rz e c h o w y w a n ie  pod d a c h e m , 161. N aw o ­
zy: lu d zk i, 235; sk o n c e n tro w a n y , 7; w ap ien n y  d la  w in o g ra d u ,  51 . — Owady szko­
dliwe rolnictwu: D o ry p h o ra  i C o lorado , 26 . L is z k i  p su jące  b u ra k i cu k ro w e , 180. 
Myszy, 135. R o ln ica  zbożó w k a , 23 7 . S ro  d ek  p rzec iw k o  m o ty lom  o b sia d a jący m  
k a p u s tę , 274 . S zarań cza , 130, 215 , 162, 148 , 155, 182, 194. Ż uczek , w ró g  b u ­
rak ó w , 111, 120. —  K siążki rolnicze: A n a to m ja  p szczo ły , 99. H o d o w la  trzody  
ch lew nej, 211. N a u k a  h o d o w an ia  pszczół w  k u sz k a c h , 271 . O gród  w arzy w n y , 
265. S zk o d n ik i o g rodów , pól, lasów , 76. Ż n iw ia rk i, p o d ręczn ik , 4 0 .— Leśnictwo: 
B a lsam  z żyw icy , 73 . B am b u s , 104• B uków  ch o ro b a  n o w a, 263 . D ąb  sz k a rła t-  
n y , 2o2. D rzew o  o lb rzy m ie  w  D alm acji, 119. —  Lasy: w  g u b . k a lisk ie j, 157; 
rządow e, 213. L asów : n isze zen ie , 44 , 89; ro zm n ażan ie , 100. L eszczyna, 2 . P a l .  
m a  b razy lijsk a , 68 . S zk ó łk a  leśn a  w  H u m an  iu  , 14 ; w  N ow ej A le k sa n d rji , 33. 
W p ły w  lasów  n a  p o w sta w an  ie  ro sy , 253 . —  Gospodarstwo domowe. B ie len ie  p łó tn a , 
8 3 . Czyszczenie m osiądzu , 51 . D rożdże p raso w an e , 84 . —  Fałszowanie: h e rb a ty  
82; m a s ła , 84; o liw y , 8 . —  K it:  do o k ien , 17; do m a rm u ru  i szkła, 89. Konserwacje 
m ięsa , 7 7 ,2 4 9 ;  ow oców , 1 7 ,2 8 5 .  K w as k arb o lo w y  d o  d ez in fek c ji, 104. L a k ie ­
row anie  podłogi, 5 1 . N ab ia ł, 32, 157. O czyszczan ie  ch o d n ik ó w , 47. O lejek  pu- 
zlow y do d ez in fek c ji, 51. O p a ł sz tu c z n y , 93 , P o lew a g a rn k ó w  g lin ia n y c h , 114. 
P ró b a  m le k a , 189. Przechowywanie: ja b łe k , 52 ; ja j  58. S zk ło  w o dne do  p ra n ia , 
64, 68. W y k ry w a n ie  b aw ełn y  w w y ro b ach  p łó c ie n n y c h , 17. W y su szan ie  no-, 
wy oh budynków , 6 2 . Z ab ezp ieczen ie  od m o l i , 104. —  Jedwabnictwo: H odow la  
jed w ab n ik ó w ; 78 , 2 2 3 , 146. M orw y w G eb u łto w ie , 105. J e d w a b n ik  dębow y, 163, 
179. Je d w a b n ic tw o , 144, 151, 166, 24 0 . S p ó łk a  je d w a b n ic z a , G, 39, 4 0 , 41 , 51, 
59, 74, 91 , 98, 111, 126, 131, 183. —  Ogrodnictwo: B e rb e ry su  szkodliw ość, 767. 
Ceny ow oców  w W arszaw ie , 232 . C hi w ian  ja p o ń s k i  (o sob liw o ść  b o ta n ic z n a ) , 215 . 
Chrząszcze m ajow e w  o g ro d ach , 2 6 3 . G rzyby , 62 . ' Idyacyn tów  p ędzen ie  w  w o­
dzie, 274. P o w tó rn e  k w itn ie n ie  k asz tan ó w , 207 . K it d rz e w n y , 7 3 . L ek a rs tw o  
z lilij b ia ły c h , 68 . M orw hodow la , 78. N aw óz w a p ie n n y  d la  w in o g ra d u , 51. —  
Niszczenie owadów: n a  k w ia ta c h  pok o jo w y ch , 67 ; w o g ro d a c h  ow ocow ych, 68 
O gro d n ic tw o  w T a r ta r j i ,  140. N ag ro d y  n a  w s ia ch , 185. O gród w iszący, 62. 
O rzech w y trw a ły , 5 6 . O w oce i d rzew a  ow ocow e, 261 . P a rk  w N ied zv ried z iu , 173. 
P ieczarek  h o d o w an ie , 274. P ro szek  do k w ia tó w , 26 5 . P r  zy sp ie szan ie  k ie łk o w a­
n ia  rp ślin , 68. O późn ian ie  ich  k w itn ie n ia , 78. P e la rg o n ja , 7 8 . P odróże  ro ś lin , 
24. P h y lo x e ra  n iszcząca  w in n ice , 16. R ośliny  m ięsoż e rn e , 7 . S ad o w n ic tw o , 
143, 122, 269 . Sól, ja k o  środek  zabezp ieczający  d rzew o  od g n ic ia , 28. Sposób 
o ch ron ien ia  sadów  od szkodn ików , 274. Szkod liw ość  gazu  d la  d rz e w , 68 . S zk o ­
dliwość p la ta n ó w  d la  zd row ia  lu d zk ieg o , 274. T ru s k a w k i, 62. U ro d za je  ow oców , 
274. W in o g ro n a  w ie lk ie , 274. W in o b ran ie  w e F ra n c ji , 225 , 246. W iśn ia  M a- 
h aleb , 196. W o d a  d ren o w a, ja k o  p o k a rm  d la  ro ś lin , 4 6 . W y sad zen ie  d ró g  d rz e ­
w am i, 8 4 . — Zabezpieczenie drzew: od g n ic ia , 68; od m yszy , 6 8 . Z a p a c h  ró ż , 27 4 . 
Z im ow it, ro ś lin a  t ru ją c a , 63. Zw yczaj sadzen ia  d rzew , 187. —  Pszczolnictwo: 
w gub., ch e rso ń sk ie j i p o do lsk ie j, 108; pszczo ln ictw o  i jed w a b n ic tw o  w e F ra n c ji , 
240. —  Kybołóstwo: n a  D n ie s trz e , 51; n a  w ybrzeżu  M u rm ań sk iem , 15. U czep
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szkodliwy d li ryb, 193- — Torjiarstwo: w gub. kaliskiej, 109; na Podolu, 17. — 
S p r a w y  k r y m i n a l n e  i w y p a d k i .  Sprawy: Ameisena, 198, 161;
Arnima, 130, 131, 132; Bogdani Kleozkowskiej, 8, 9, 101; Cottego drukarni (o ra­
bunek), 213; Czarnowskiego, 167; Dobrzańskiego przeciw Dziennikowi polskiemu, 
86; o fałszywego niedźwiedzia, 183; o grg giełdową, 253; Guizota, przeciw oesa- 
rzowej E igenji, 12; o hołdy składane artystce, 129; Kr. przeciw W ., 142; spra­
wa kałuszyńska, 92; Karłowa, 84; Kaufmana, 103; Kellera. 236, 251; Kirehmaye, 
ra , 89, 286; o kontrabandę, 196; o korzyści małżeńskie stracone 56; Kownera, 
106, 110, 112; Kunnanowiczowej, 225; księcia Laskarysa, 160; Lucjaniego, 192; 
Modwieckiego, 248; mieszczan Kamieńca Podolskiego o grunty , 118; o naduży­
cia w wydziale mieszczańskim, 216; Nelkena (bankructwo), 29; Offenheima, 10, 
20, 60; o obelgi, 79; „Opiekuna domowego,® 196; o otrucie, 118; Owsiannikowa- 
146; Plon a ze spadkobiercami Napoleona III, 133; o podpalenie sklepu, 16; o po* 
twarz dziennikarską, 71; Radziwiłłów, 164; przeciw skopcom, 153; o służebności, 
118; Strousberga, 265; Tichborne’a, 86; „Timesa,® 9; Trapszy, 231; o uwięzienie, 
233; W ainwrigtha, 230; Webba jenerała, 177; spr. o włosy, 274; Zidlera, 44. — 
Rozmaitości: Aresztowanie zwłok,.227. Gwałcenie grobów, 253. Kradzieże, 12, 
26, 29, 30, 130, 170, 172, 184, 197, 199, 203, 205, 206, 219, 224, 225, 227, 229, 
230, 241, 242, 244, 248, 249, 257, 265, 232, 284. Mali złodzieje, 272; złodziei o r­
ganizacja, 34. Morzenie głodem dziecka, 101. Oszustwo w handlu okowitą, 134; 
karciane, 38, 41; oszuści w Odessie, 113. Podpalaczy 102, 194, -204. Przesądy) 
265. Rabusie i złoczyńcy, 184, 193, 234, 247; złoczyńcy życiorys, 270. Samobój­
stwa, 34, 94, 118, 121, 134, 148, 169, 130, 169, 183, 229, 245. Statki zaginione, 
1, 3, 1], 102, 106, 124, 143, 16.5, 183, 203, 204, 221,247, 253, 255, 260. Wale­
nie się budynków, 83, 96, 100, 101, 226. Wybuchy, 109, 127, 167, 190, 193. 
Wypadki ważniejsze, 1, 2, 4, 5, 7, 1 >, U , 13, 14, 15, 16, 17, 19, 20, 21, 26, 27, 
32, 34, 44, 46, 53, 55, 61, 63, 65, 68, 69, 70, 76, 79, 80, 81, 83, 84, 86, 90, 100, 
106, 110, 11!, 114, 116, 119, 123, 124, 126, 129, 134, 135, 137, 138, 144, 145, 
146, 147, 152, 159, 161, 167, 168, 169, 174, 175, 177, 134, 190, 192, 193, 197, 
198 ,199 ,207 ,203 ,211 , 212, 215, 223, .225, 2 2 8 ,2 2 9 ,2 4 0 ,2 4 3 ,2 4 7 ,2 4 8 , 249, 
262, 264, 266, 268, 270, 276, 282, 287. W ypadki na drogach żelaznych, 153, 
154, 194, 196, 237,210, 260, Wyrok śmierci na Jakóbie Hupale, 164. Wzrost 
zbrodni w Galicji, 173. Zabójstwa, 150, 162, 179, 180, 183, 187, 183, 189, 191, 
199, 221, 225, 328, 232, 235,345, 263,265, 267 ,288 ,288 . Zamach na życie 
w teatrze, 252. — Sprawy wyznaniowe i sekty. Biskupi, 151, 153, 175, 274. Pre- 
konizacja Popiela na biskupa, 139. Cud w Aleksandrowie, 116. Cudowny obraz 
z Kodnia, 177. Dni świąteczne, 234. Kanonizacja, 23. Kardynałowie, 80, 92, 
106, 197, 216. Kościoły i cerkwie: w Bijuciszkach, 16 '; Bukareszcie, 216; pod 
Buskiem, 227; w Chojnach, 183; Częstochowie, 86; 123; Czyżewie, 288; Dąbrowie, 
177; Gomulinie, 107, 215; Jasiennicy, 197; Kaliszu, 56; Kielcach, 92; Kole 134; 
Koninie, 229; Krzcięcicach, 191; Lublinie, 9!, 243; M .kanowie, 161; Opinogórze, 
289; Perm ie, 200; Przewodowie, 147; rawskim dekanacie,' 172; Skierniewicach, 
282; Tuliszkowie, 152; Warszawie: ś-go A leksandra, 186, 233, 252; Wszystkich 
śś., 142, 208, 239, 286; Synagoga izraelska, 271 ; w W erbkach, 162; Wiślicy, 170;
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Żgowie, 229. Kościelne sprawy w Prusach, i  IG, 142, 153, 171, 176, 184, 197, 
199, 202, 220, 235, 239, 252, 185. Męczeństwo ks. B aptifaud/w  Chinach, 55. 
Morderstwo biskupa ormjańskiego w Khiry, 150. Msza nieustająca, 193. Napad 
na jezuitów, 81. Odpust w szpitalu Maggiore, 84. Papież, 77, 216, 235. Spra­
wa żyda Ameisena, 158, 165. Sympatja amerykanów d la  duchowieństwa nie­
mieckiego, 150. Roraty, 265. Ukamienowania rabina, 108. W ielki Lama, 
204. W yznania i sek ty : Sekciarze, 10, 84, 120. Babtyści, 289. Duchownicy, 
227; Ewangelicy, 183, 195, 201, 255; Katolicy, y5; Neofici, 22, 64, 87; Menonici, 
122, 159, 234; Mormoni, 55, 245; Prawosławni, 23, 184; Skopcy, 153; Staro- 
wiercy, 128; Boskolnicy, 149; Szałapuci, 149; Sztundyści, 220; Unici, 1, 26, 71, 
72, 73, 74, 75, 80, 81, 82; Żydzi, 227. — S t a t y s t y k a :  bliźniąt,§-29; doro­
żek, 254; dzienników, 1. Ludności: w Anglji, 103; w Irkucku, 124; ludności 
izraelskiej, 222; w Berlinie, 280; Kaliszu*, 124, 225; Kijowie,; 116; gub. kowień­
skiej, 156; Odessie, 193; Poznaniu, 288; Warszawie, 190; w Wiedniu, 93; we Wło­
szech, 260. Wzrost ludności 97. Stat. fabryk warszawskich, 158; małżeństw, 
29, 81, 193; mieszkań, 191; ospy, 151; poboru do wojska, 191; przestępstw 190, 
280; samobójstw w armjach europejskich, 14, 103, 211; śmiertelności: w Kijowie, 
65; w Paryżu, 36; śmierci gwałtownych w gub. kijowskiej, 239. Statystyka 
śmierci, zaślubin, kradzieży (co dni kilka) podług gazety policvjnej. Stat. tow . 
i spółek w Czechach, 11; szkół w wielkiem księztwie Poznańskiem, 263; roln. we 
Erancji, 380; towar, rzemieśl. warszawskich, 179; trybunału handlowego, 11,155; 
urodzin i śmierci w Kaliszu, 53. Statystyka gubernji kaliskiej, 223, 229, 235, 
241, 246; Królestwa polskiego, 89, 94, 104, 109; gub. lubelskiej i Lublina, 205, 
217; Warszawy i gub. warsz. 236, 242; wojskowa, 226; wypadków w gub. lubel­
skiej, 232; zakładów naukowych w Warszawie w r. 1874, 160. Potrzeba sta ty ­
styki, 240. Rada statystyczna, 165. — S t o w a r z y s z e n i a  i s p ó ł k i  
Akademików: w Lipsku, 43; we Lwowie, 252; artystów: we Lwowie, 131; w Ro­
sji, 8S; asfalt. 141; artys. muzycz. 11, 94; cudzoziemców ubogich w Londynie, 
95. Biesiada słowiańska w W iedniu, 130. Towarzystwa dobroczynności w Kali­
szu, 91, 272; Kielcach, 49, 115; Lublinie, 58, 126, 152, 169, 218, 232; Warszaw. 
55, 104, 231, 262, 289 (szwajcarskie 186); dostawy bydła na rzeź, 275; dróg żela 
znych, 79, 123, 145; drukarzy, 33, 36, 135, 137, 140, 190, 193, 256; ekonomicz­
ne na Szlązku. 36; emerytalne: dróg. żel. 89; zakładów rządowych górniczych 
w Królestwie polskiem, 48; oficjalistów w gubern. lubels. 261, 285, 287; fab. cu­
kru 234. 261; farmaceutyczne w Warszawie, 23, 117; gmin w Kaliszu, 151; gosp. 
we Lwowie, 59; Poznaniu 285; guwernantek w Petersburgu, 4; handlowo-prze- 
mysłowo-rosyjsko-szwedzkie, 159; historyczne, imienia Jabłonowskich w Lipsku, 
36; jedwabnicze, 6, 39, 40, 41, 51, 58, 74, 91, 98, 111: 126, 131, 183; geograficz­
ne w Paryżu, 101; irrygacji w Rosji 163; katolickie w Szlązku, 287; kopalń wę­
gla i zakładów hutniczych, 12, 20, 21, 56, 57; krawców zjednoczonych 102; kredy­
towe: w Grodnie, 113; Kaliszu, 38, 58, Lwowie, 123; Lodzi, 17; miastach połą­
czonych, 98; włościańskie, 74, 236; w Warszawie, 8, 20, 25, 31, 48, 49, 94, 101, 
154, 163, 185, 202, 220, 250, 267, 274, 282; w Żytomierzu, 170, 205, 298; towa­
rzystwo kredytowe i ubezpieczeń od ognia, 8, 22, 23, 28, 74 i 77; lekarzy 
w Kaliszu 260; Lublinie, 155; Toruniu, 211; Warszawie, 6, 133; wdów, sierot
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p o d u p a d ły c h  lek a rzy , 111; l i te ra c k ie , 6 2 , 73, 113, 171; łaź  n i i p ra ln i  w W arsza­
w ie, 48 , 54; m ag azy n u  sk ó r, 132; m iłosierdzia : Św . W in c e n te g o  a  P a u lo , 44, 107. 
N . S ik ra m e n tu , 107; m iłośn ików  l i te ra tu ry  rosy jsk ie j, 24 ; m in e ra lo g ic zn e  w  Pe­
te r s b u rg u , 24; m o ralności, 0 8 , 73; m le c z a rsk ie , 68; m u sz k a te lo w e , 78; m uzyczne: 
w  B e rlin ie , 169; K ie lcach , 131; L-wowie, 215 ; P o zn an iu , 2 7 3 ; W arszaw ie , 14, 44, 
47, 52, 59 , 113, 232, 2 4 4 , 25 6 , 267; m yśliw ych  n a  w ilk i, 121; n au k o w ej pomocy: 
w P o zn an iu , 48, 143; w E ru saeh  zach o d n ich . 94; T o ru n iu , 2 8 4 ;  o g ro d . w P e te r s ­
b u rg u , 139; o fic ja lis tów  p ry w a tn y c h  w e L w ow ie 65; o p ie k i naro d o w ej we L w ow ie  
39; o p ie k i n ad  zw ierzę tam i: w  T u ry n g ji, 60; w W arsz aw ie , 165 ; ośw ia ty : w  Resz­
c ie , 103; P o zn an iu , 53 , 243; Rosji, 152; p a len ia  c ia ł 68; p ed ag o g iczn e  w K ra k o ­
w ie, 1; pożyczkow e: w P o zn an iu , 64; p ra c y  k o b ie t, 8 , 14, 50; p ra w n ik ó w  w  Pe­
te rsb u rg u , 1T2; przem ysłow e: w e L w ow ie, 162; W ro c ław iu , 26 ; W a rsz a w ie , 274. 
276 ; p rzy jac ió ł n au k : w  L u b lin ie , 263; P o z n a n iu , 7, 16, 23, 41, 66, 89 , 8 7 ” 118
123, 2 4 7 , 199, 23 4 , 2 5 7 , 274 , 285; p rz y ro d n . w  K ijow ie , 158; ra to w a n ia  ro z b it­
ków  w R osji, 94; rz e m ie ś ln ic z e , 36; ro ln ic ze , 17, 28, 133; „S ło w iań sk a  d ru ż y n a ,"  
184;. to w a rz y s tw o  śp ie w aczek  po lsk ich , 111; spożyw cze w e L w o w ie : 102, 2 20 ' 
P łocku , 9 ( ,  190; R a d o m iu , 38; W arszaw ie , (M e rk u ry )  30, 44, 48, 180, 207 265 
2 6 6 , 282; s to la rzy  z j cdnoczo n y ch , 80; s trg czen ia  p ra c y , 7 4 ; su b je k tó w  h a n d lo ­
w ych , 94 , 96 , 103; sze w ców  w arszaw sk ich  99; sz tu k  p ię k n y c h : w K ra k o w ie , 4,
124, 147, 189; L w o w ie , 115, 132, 137, 160, 25 3 , 256 , 266; W arsz aw ie , 1, 2 5 , 28, 
40 , 55, 73, 74 , 96, 121, lo 9 , 152, 173, 21 2 , 233, 284, 289; ta trz a ń sk ie  62 , 122, 
142, 185, 213, 287 ; tech n ik ó w : w e L w ow ie , 52; M o n a ch iu m , 5 2 ; P e te rsb u rg u  
110; tu ry s tó w  a lp e jsk ic h , 131; „ U n io n ,"  65; ubezp ieczeń : 183, ko n i w  P e te r s b u r ­
g u , 258, od o gn ia , 8 , 2 2 , 23 , 28 , 3 7 , 65, 74, 75 , 103, 187, 19 7 , 200, 201. 205; 
„U i w P o zn an iu , 69; w ło śc iań sk ie  k ó łk a  w W . K s. P o zn ań sk iem , 152; w spół- 
d z ie lcze  w N iem czech , 255; w y d aw n ic tw  le k a rsk ic h , 85 , 284 ; w y ro b u  sz tucznego 
k a m ie n ia , 135; w yw ozu sp iry tu su  za  g ra n ic ę , 06; za liczk o w o -w k ład o w e: 89, 184; 
w G ró jcu , 33 , 41; k a lisk iem , 276; K rak o w ie , 70 ; K u tn ie , 80; L w ow ie 77; Łom ży,’ 
21; W isk itk a c h , 60; zaro b k o w e i gospodarcze w  G a lic ji, 189; żeg lu g i parow ej, 20,' 
I /O . S z k o ł y ,  i n s t y t u c j e  i z b i o r y  n a u k o w e .  B i b l j o -  
t  e k  i  i c z y t  e 1 n  i e: w  A m e ry c e , 24; b e z p ła t., 73; w J a sa c h , 18; K rak o w ie , 
.63, 99, 284; L w ow ie, 37, 166, 232 , 269; P a ry żu , 20 ; p o k la sz to rn e , 79; w P o zn a­
n iu , 170; P e te rsb u rg u , 80; R zym ie , 167; n a  S z l a k u ,  12, 123; w  W arszaw ie , 107, 
192, 23 2 , 257; —  I n s t y t u c j e  n a u k o w e .  A k ad em ie : f ra n c u z k ie , 33;’, 
sz tu k  p igknych  w P e te rsb u rg u , 211; u m ieję tności w K rak o w ie , 5 , 1 0 , 11 13, 14 
15, 16, 24 , 27, 28, 29, 30 , 32, 37, 42 , 45 , 46 , 4 8 , 50, 57, 6 6 , 69 , '7 6 , 80, 8 4 , 96 
l u i ,  102, U l ,  119, 125, 139, 110, 164, 228 , 2 2 9 , 2 3 0 , 238, 24 6 , 248 250 253 
256 , 25 7 , 263 , 270, 273, 274, 2S0. —  K o m is.; M atica se rb sk a  w  B udysz . 173,’ 179 ' 
M uzea i g a b in e ty : A k w a rju m  w  N eap o lu , 17. —  G ab in e ty : a rch eo lo g iczn y  w K ra ­
k o w ie , 198; zoo log  czn y  w W arszaw ie , 42, 2 0 0 , 20 8 , 232 . —  M uzea: ak ad em ji 
duch o w n ej w  K ijow ie , 169; hyg jen iczn e  w  P e te r sb u rg u , 235, pocztow e w P e te r s ­
b u rg u , 228 ; p rzem y sło w e: w e L w ow ie , 51, 156, 191, 252, w W arszaw ie , 7 , 12 
156, 170, 181, 24 5 , 263 ; s ta ro ży tn o śc i: w e L w o w ie , 32 , d r .  K rzyżanow skiego 
w K rakow ie , 111. O gród  zoo log iczny  w .W arszaw ie , 260 . Z w ierzyn iec  w arsza w ­
sk i, 164. —  Szkoły elementarne: p rzy  fab ry k a ch , 182; w P e te rsb u rg u , 171; w  W ar-
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wie, 25; p ryw atne niższe w W arszaw ie, 254. —  Gimnazja: we F rancji, 22, K ali­
sza, 142, 161, 177, 216, w gubern ji kieleckiej, 7, 173, Kijowie, 28, 193, 209; gu- 
bernji k.ostromskiej, 147; Lublinie, 149; Lwowie, 142; M itaw ie, 148; Odessie, 150, 
216; Pio trkow ie, 55, 147; Poznaniu, 89; Rydze, 154; Serbji, 140; T oruniu , 73; 
w W ilnie, 149; W arszawie, 232; W łocław ku, 145; Osma klasa w gim nazjach 149.— 
Szkoły ludowe: w powiecie bałckim , 63; gub. czernichow skiej, 175; Galicji, 65, 
gubern ji kijow skiej, 43. Szkoły w miejsce szynków, 5. —  Szkoły specjalne: felcze­
rów, 120; felczerek i akuszerek, 6, 17; gim nastyczne, 93, 113, 240; g łuchonie­
mych i ociem niałych w W arszawie, 95, 114. 141, 186, 235, 262, W olm arze, 149; 
górnicze: w Czechach, 21, Paryżu, 142, Petersburgu,' 203; handlow e: w W arsza ­
wie, 167, 168, 202, 203, 206, 232; przygotowawcze do szkoły handlow ej, 217; leś­
ne; w H um aniu , 114, Puław ach, 33, 211; 280; m edyko-chirurgiczna w P e te rsb u r­
g u , 257; muzyczne: w L ublin ie, 264; w W arszaw ie, 80; nauczycielskie: w Jeddo, 
77; Rosji, 105; n ianiek  w Petersburgu , 152; ogrodnicze, 90, 209 (d la  kobiet); p ra ­
wne (dla kobiet), 271; re lig ji d la starozakonnych, 220; rolnicza w Żabikow iei 
129, 177; rolnicze elem entarne, 164; rzem ieślnicze: w .Kijowie, 158; rzem ieślnicze 
i techniczne w gubern ji penzeńskiiej, 70; w W arszaw ie, 234, 253, d la kobiet, 73, 
79; 205, 212, 247; stenografji w P etersburgu , 153; strażaków  w P e te rsb u rg u ,. 182; 
sztuk p ięknych  w Krakowie, 172, 225; techniczne: w Galicji, 177; K rakow ie, 182; 
Lwowie, 142; techniczno-rzem ieślnicza w Kow oczerkasku, 163; techniczne dróg  
zelaznej, 2 30 , 247, 255; technologiczna w C harkow ie, 09; techniczno-rolnicza 
w W iatce, 155; w eterynarji d la kobiet, w P e tersburgu , 241;_ w ieczorno-izraeiskie 
w L ublin ie, 252; w W arszaw ie, 232; wojskowe 218, 221; żebractw a w Londynie,
8 .—  Uniwersytety: 29; bezp łatny , 117; w B erlinie, 186; C h a rk o w ie , 203; Czerniow- 
cach, 71, 1 7 4 ,2 -5 , D orpae 'e , 42; F rancji, 164- Krakowie, 81, 141, Kijowie, 138, 
203; Lwowie, 142; Odessie, 116, 180; P e tersburgu , 167; Syberji, 1 0 6 , 273; W ar­
szawie, 27, 31, 142, 167, 169, 184, 202, 221, 231. — Oświata ludowa: w prowincji 
kubańskiej, 58; Peszcie, 103, w W ielkiem Księztwie Poznańskiem , 53 , 243; Rosji, 
152; W łoszech, 7. — Rozmaitości: J3rak nauczycieli: w W. K. poznańskiem , 211; 
w Królestwie polskiera, 277. G im nastyka w gim nazjach, 116. M ała płaca n a u ­
czycielek, 235. O gródki Freblow skie, 180. Reform a szkół w K rólestw ie polakiem,
9, 12. W ychowanie publiczne w Egipcie, 182, -  S z t u k i  p i ę k n e .  M a­
larstwo, rzeźba, rytownictwo i t. p . Obrazy: B rapd ta , 63; Chleb )wsk iego, 40; Czer-, 
m aka, 8; G rotgera , 133; Kossaka, 147; h r. Ł ubieńskiej, 36, 60; Leopolskiego, 
191, 260; L ipińskiego, 191; M atejki, 13, 42, 68, 69, 89, 94, 113, 128, 157, 174, 
180, 198, 239, 243; M urilla (znaleziony), 17; M illera 265; Jaroszyńskiego, 18; 
-Siemiradzkiego, 46, 120; Sm uglew ieza, 100; T ycjana, 156; A lbum  Ordy, 88 , 
248. A rtyści polscy zagranicą. 49, 69, 80, 186, 191, 286. A kadem ja sztuk pię- 

'hnyeh w P e tersburgu , 211. L icytacje obrazów: w Londynie, 104; w Paryżu, 
104. P o rtre ty : biskupów  krakow skich w K ielcach, 107; Joanny d ’A rc , 219; k ró­
lów polskich w E lb lągu , 198. Roboty dekoracyjne, 285. Wystawy obrazów: 
w K rakow ie, 4, 189, 147; we Lwowie, 115, 132, 137, 160, 255, 256; w Paryżu, 
113, 133, 135, 136, 149; w W arszaw ie, 1, 25, 28, 50, 56, 7 3 ,7 4 , 96, 121, 139, 152, 
173, 212. Z abytki m alarstw a krajow ego, 124. —  Rzeźby: Godebskiego, 81, 165, 
-212, 127, 273.; Klossa, 197; L enartow icza, 53, 265; M ichała Anioła, 29, 60, 109;
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Posąg N. M. P. z Lourdes 190; Skirmuntowej (Szachy), 98. Biórko i szafa, 
Chilkiewicza, 284. Ceramicznemi zabytkami handel i archeologowie wędrowni, 
244, 269. Drzeworytnie warszawskie, 243. Dziecko artysta, 204. Fotografiści 
polscy zagranicą, 172. Mieaziorytnictwo, 190, 242. Mozajka olbrzymia w Rzy­
mie, 168. Sukiennice w Krakowie, 10, 51, 174. W itraż kosztowny w W iedniu, 
114. — Muzyka. Koncerty: Donadio, 214. Dowiakowskiej, 245. Dnbez, 139.
Epstein i Lewickiej, 50; Friedenthal, 114; Friem ana, 132. 194; Horbow- 
skiego, 60; Jakowiekiej, 272; Janotówny (w Amsterdamie), 283; Kleczyńskiege, 
273; Minheimera, 218, 224, 278; Rubinsteina, 9; Strakosza, 210, 218, 222, 224, 
278; Timanow, 276; W agnera (w Berlinie), 96. Koncerty i odczyty, 92. Kon­
cert religijny, 66. Koncerty zbiorowe na cele dobr., 46, 57, 5 9 ,6 7 ,8 2 , 91,94, 
242, 261, 264, 269, 197, 201, 275, 283. Tow. muzycz. w Warsz., 14, 44, 47, 52, 
59, 113, 232, 244, 256, 267; W Berlinie, 160; We Lwowie, 215; W Poznaniu, 
276. Tow. śpiewaczek polskich, 111. — Narzędzia muzyczne: Organy z Leszna, 126 
Orkiestry: austrjacko-czeska, 181; Fliegego, 99,, 105, 113, 121, 124, 131, 144; Son 
nenfelda, 177, 179; Mrożka, 212; Włościańskie, 40, 90, 193. — Dzieła muzyczne- 
Gramatyka muzyczna, 85. Kompozycje Moniuszki, 39, 220. Obraz symfoniczny 
Czerwińskiego, 252. Opery: Król w Kuźni, 282; »Litwini,« 280. Śpiewnik Zien­
tarskiego, 2, 164. Zasady muzyki Studzińskiego, 40. — Pomniki: Augusta II  Mo­
cnego (grobowiec), 186; Bajrona, 94, 162; Bendy, 166; Dawisona, 103; Frankli- 
na 173; Gau*iera, 140. Gotuchowskiego, 177, 269. Gosławskiego, 211. Krasickie­
go, 250. Króla Jana  w Chrystjanji, 210. Libelta, 152, 184, 183, 198, 202. Mada- 
lińskiego, 252. Napoleona (kolumna Yendórne), 108; Obrońców Sebastopala, 98. 
Opitza, 124. Prezydenta w Wenezueli, 22. Przeździeckich, 87, 205. Pusłowskie- 
go, 52. Siebelda, ■ 267. Staszyca, 206, 290. Straszewskiego, 157,175. Szlossera, 
187. Toruńczyków poległych, 185. Woronieckiego, 131 .— Teatr i inne widowiska: 
w Bytomiu, 8. Chinach, 257. Japonji, 66. Kielcach, 7, 96. Konstantynopolu, 16, 
81. Krakowie, 2, 82, 147, 157, 177, 253, 263, 279. Krynicy, 89. Londynie, 1. 
Lublinie, 144. Lwowie, 13, 42, 49, 56, 87, 116, 123, 126, 193, 246, 265, 279. Łę­
czycy, 192. Łotewski, 261. w Makowie, 32. Paryżu, 5, 6, 7, 22, 91, 168, 250. Pe­
tersburgu, 160, 172, 198. Petrokowie, 58, 250. Poznaniu: polski, 80, 98, 137, 
154, 211. niemiecki, 144, 274. Sosnowicach, 161. W ieluniu, 238. Wielkiej 
Brytanji, 97. Wrocławiu, 269. Zamościu, 269' Teatry najznakomitsze, 6. Teatry 
w Warszawie: 105. Teatr francuzkiej, 109, 116, 160, 152, 163, 272,278, 281,288. 
Ogródkowe, 100, 112, 113, 114, 115, 117, 125, 129, 131, 132, 133, 136, 138, 139; 
140, 141, 144, 147, 150, 151, 152. 155, 160, 165, 166, 167, 169, 170, 174, 183, 
185, 189, 196, 109,216, 363. T. Wielki i Mały.— Dramaty i tragedje: Faust, 157, 
Gracz, 147. Intryga i miłość. 56. Montjoie, 127. Nasi najserdeczniejsi; 12. Nie­
winni, 236, 248. Okno na pierwszem piętrze, 53. W it Stwosz, 45, 85. — Komedje- 
Ciekawość, pierwszy stopień do piekła, 63. Co to jest miłość, 197. Fałszywi pocz­
ciwcy, 318. Febris aurea, 259. Filiberta, 70. Flisacy, 90. Gapiątko z St. 
F lour, 222. Jakoś to będzie, 203. Jedna chwila, 139. Koneserowie, 21. Kosa 
i kamień, 52. Krytycy, 39. Miłość ubogiego młodzieńca, 189. Młoda wdowa, 
118. Na łasce zięcia, 121. Nietoperze, 3. On będzie moim, 199. Po balu, 159. 
Pocałunek, 167. Poczwarka, 228. Pożar w klasztorze, 240. Przed ślubem, 275.
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Przysługa, 193. Spadochron, 224. Stara romantyczka, 198. W  jesieni, 254.. 
Wiosna, 184. Zachód słońca, 183. Żydzi, 129. — Opery: A ida, 261, 288. Chat­
ka, 218. Córka pani Angot, 45. Don Bucefalo, 148. Don ICarlos, 36, 169. Mał­
żeństwo w Chinach, 161. Marta, 173. Norma, 203. Perichola, 224. Pocztyljon 
w Longjumeau, 95. Pojedynek, 181. R igoletto ,272. Robert djabeł, 51. Żydów­
ka, 266. Artyści opery włoskiej, 224. Teatra amatorskie w Warszawie: na rzecz 
rodziny po Chęcińskim, 53. Na szkołę elem entarną, 280. Na Tow. dobroczynno­
ści. 8 4 .— Rozmaitości teatralna: Jedynaczka, Fredry, w TSplitz, 180. KomedjaSa- 
molińskiej w Chicago, 109. Nowa opera Rubinstejna, 32. Pan Jowialski w tea­
trze w Peszcie, 32. Prawa do em erytury artystów tea tru , 103. Sobieski na sce­
nie paryzkiej, 26. Petersburskiej, w żywych obrazach, 50. Towarzystwa śpiewa­
jące, 241. Widowisko dla obłąkanych, 191. — Inne toidowiska: Człowiek ta tuow a­
ny, 103, Cyrk Salamońskiego, 72, 95, 173. Przedstawienie optyczne w ujeż­
dżalni, 168. Prof. Ruchwaldy, 108. — Wyścigi: koni w Warszawie, 91, 128, 233. 
We Lwowie, 143. W  Moskwie, 168. W Petersburgu, 163. Pływaków, 142, 183. 
Psów7, 143. — W y n a l a z k i  i o d k r y c i a .  Chodniki asfaltowe i ich fabry­
kacja, 72. Chodników malowanie, 114. Cynk, jako środek przeciw tworzeniu 
się kamienia w kotłach parowych. Djamentu zastąpienie żelazem, 240. Ekscyta- 
to r przeciwko złodziejom, 240. Farba do marek pocztowych, 262. Gaszenie pło­
nącej nafty, 211. Hartowanie stali, 83. Heliochromografja,*117, 225. Klawjatu- 
ry  zmiana, 37. Lampy ligroinowe, 241. Lampa zapalająca się sama, 211. Lo­
komotywa amerykańska nieopalona, 94. Maszyna do pisania, 190. Muzyka ka­
mieni, 116. Odwietrzanie, 236. Ogrzewanie torfem lokomotyw, 102. Opał sztu­
czny, 83. Pleśń na atramencie, 1. Polewa garnków glinianych, 114. Poruszają­
ca nowa siła, 37. Powóz parowy, Mękarskiego, 254, 2 i7 , 2T0. Przemysłu z łach­
manów nowy rodzaj, 247. Przyrządy: do gaszenia ognia, 285. Do gotowania 
podczas pochodu, 34. Karczunkowy, 177. Do kontrolowania dróżników przy ko­
lejach, 176. Do mierzenia wysokości 182. Do odległego strzelania, 218. Do pły­
wania, Boytoua, 142, 183. Przeszkadzający wylatywaniu iskier z lokomotyw, 13. 
Do rozłupywania pni, 176. Do spajania wagonów, 142. Do tłuczenia kamieni, 
282. Światło elektryczne do oświetlania parowozów, 252. Szkło wodne, 64, 68. 
Sztuczne kamienie, 40. Tablica mnożenia, 268. Termoregulator, 217. Torpedy, 
271. Trwałe malowanie blachy cynkowej, 104. W alec parowy do wygniatania 
szosy, 229. Wyrób ołówków, 77. Wyroby ze skóry wężowej, 216. Zegar z mecha­
nizmem niewidzialnym, 25. Zegary paryzkie, 250. ■— W y s t a w y .  W Euro­
pie, 43. W Filadelfji, 72, 133, 153, 170, 171, 180, 132, 184, 186, 219, 268, 269. 
Wystawa bydła, 282. Geograficzne, 176. Koni, 49, 162. Królików, 178. Morskie, 
19. Przy muzeum umiejętności stosowanych, 176. Ogrodnicze, 162, 203, 208. 
Pszczolniczo-jedwabnicze, 181,208. Przedmiotów historycznych, 145, 165. Przedm, 
ratunku życia i zdrowia ludzkiego, 1 )5 ,210 . Przemysłowe, 1 8 ,8 1 ,1 1 7 ,1 4 4 , 
148, 214. Rolnicze, 2, 81, 89, 137, 199; 208, 215, 213, 214. Rzeźb w Warszawie, 
112, l i7 .  Sztuk pięknych w Krakowie, 189. Lwowie, 115, 132, 137, 160, 266. 
Paryżu, 113,133, 135, 136. Warszawie, 1, 25, 28, 50, 56, 73, 74, 66, 121, 152, 
173, 212, 289. Wyrobów włościańskich, 163. — Z a p i s y .  Dary kasy oszczę­
dności we Lwowie, 208. Subsydja, 234. Stypendja, 62, 108, 129, 168, 236,
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258 261, 264. Zapisy: B ykow skiego, 169. Lady C hantry , 17. Ks. Czartoryskie­
go ’ 94, 223 , 265. Czarykowa, 267. Gadom skiej, 288. Gołuchowskiego, 196. 
G rodzickiej,’ 195. Hollowaya, 29. H ryniew iozow ej, 59. Ja n in a , 254. K o r ­
skiego, 29. K um pfe B arbary , 67. Loevenberga, 257. H r. M ichałowskiej, 191. M i- 
n ia ta , 166. Paciorkow skiego, 37. Pan tale jew a, 244 . Schm itz de B erga, 231. 
Stanczukow skiego, 28, 68. Staszyca, 5. RaBtawieckiego, 1. —  R o z m a i t o ­
ś c i .  A lderm anem  Po lak , 39. A lea  Jerozolim ska, 186. A rtyku ł oryg inalny ,
52 . B ale n a  cele dobroczynne, 204. Bahiszyc profesor un iw ersy te tu  w Odessie, 
165. B ajron, 67. B aran  sześcionogi, 261. Barbarzyństw o w U ralsku, 138. Bio 
ro  pogrzebowe w S utham pton , 244. B righam  Joung , 71, 282. Ks. B ism ark  jego 
córka i jego m ają tek , 117, 204. Bogactw a w A nglji, 192. P . B ogdam  Kleczkow- 
ska, 202. H r. B orkow ski, 82. Ks. B roglie, 196. B ry lan ty  lady  D udley, 19 . 
Budowlany ruch: w Krakow ie, 173, 182. Lwowie, 182 . S ied lcach , 264. W arszaw ie, 
86, 229. Książe B ukingham , 256. Cagliostro w W arszawie, 36. C am bronne je ­
n e rał, 79. Ceny tea tra ln e , 282. Chińczycy w A m eryce, 251. Chodowiecki N iem ­
cem, 81. Chodźko, 31. C nota, 67. Cukrowiczówna M arja, 85. Czechowska, 20, 
30. 102. Cywilizacja am erykańska  z p u n k tu  w idzenia Chińczyka, 216. Dary. 
Paryża, 77. S u łtan a  do M ekki, 226. D auesoigne, 67. D em arquay, 150. D epu- 
tow ski Leon, 141. D ługoletność, 30, 83, 86, 124, 134, 157, 178, 190, 280. D łu ­
gość życia w B razylji, 257. Dobrow olny w ięzień, 160. —  Dochody: K ardynałów 
w W atykanie , 157. Z k a r t,  78. Z tea trów , balów  i koncertów  w Paryżu, 239- 
Domy: M atki R ubensa, 217. L etn ie  w ogródku róż., 214. Na Pradze, lOo. Dr. 
Dobieszewski, 102. D rogie cygara , 124. Dwór papiezki, 235. Dziecko ze zła­
m aną  rgką, 177. Dzicy ludzie w E urop ie , 136. D ziennikarskie oszustwo, 183. 
Dziesięcioletni m ędrzec, 20. Dzikowski, 62. F o rs te r  Karol, 171. P an i F ran k lin , 
164. G ounaud, 234. G aribaldiego w nuczka, 280. G ayzler L udw ik , 122. G erm ani­
zacja, 68, 257. G im nastyka pokojowa, 253. — Głód: w A zji, 62, 65. U Kirgizów, 
177. W  W iatce, 142. — Groby: B ajrona , 156. H absburgów , 162. Królowej Ja d w i­
gi, 161. Na W awelu, 4 1 ,8 3 . G robu pogw ałcenie, 183. G rzebienia starożytność. 
Handel: dziewczętami, 37, 62. Ludźm i, 27. Haszysz, 228. — Hotele: w Nowym 
Y orku, 22. W  W arszaw ie, 215. W . Hugo. 78, 94. Jasiń sk a  i B rudkow ska, śpie­
w aczki we Włoszech, 1. Jasnow idząca, 187. m. Jeleńska, 168. — Ązylci: niem ie­
cki w W arszaw ie, 265. Najpowszechniejsze, 10. W ęgierski, 82. Im iona polskie 
w poznańskiem , 119. Jokaj M aurycy, 255. Kaczka dzienn ikarska, 88. Kaczkow­
ski, 63. K an d y d at do m ałżeństwa, 67. K aplica w Poddębicach, 31. K aźń czaro­
w nicy, 14. K ąpiel w m orzu M artw em , 257. K lakierzy , 12. K luger W ładysław , 
228. Kom orne, 49, 73, 74, 78, 97. K oń w eteran , 244. K opern ick i Izydor, 77, 
1 1 3 ,1 2 6 . Koziorowicz i  Prószyński, 185. K raszew ski, 198. K ról b ilardzistów , 
235.' Krzyżanowski, 178. Ksiądz kom edjopisarzem , 235. Książeczka najm niej­
sza, 247. K siąże A rg y ll, 150. K uzynki Gis k ry , 58. Labrousse, 142. L a ta rn ie ,
okrętow e, 210. Lem oine, 107. L iske Ksaw y, 20. Lowelasi u liczn i, 208, 209.
Ludzie śpiący, 207. Ł azienki w W arszaw ie na  W iśle, 20, 1 4 2 ,2 5 2 . Łowy na
człowieka, 280. M ajtkowie na  sta tk ach  kup ieck ich , 267. Mała boh a te rk a , 169. 
Małżeństwa: Chińczyka z francuzką, 81. Z przeszkodam i, 41. Soheridana, 177. 
U żydów, 275. Małpy w yrobnikam i, 56. M arja  S tu a r t, 54. M etr norm alny, 92.
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Miasto d la  robotników  w L ondynie, 3. Miecz katow ski, 86. —  Mięso: końskie 
w P ary żu , 55. Mięso w W arszaw ie, 119. — Mieszkania: 'w  L ondynie, 44. Odessie, 
190. P e tersburgu , 153. W arszaw ie, 1 3 9 ,1 5 0 ,1 6 5  , 234. W iedniu , 157. M ierz­
w iński, 5, 45, 202, 206, 287. M iljonerowie p ruscy , 29. M iljoner wielożeniec, 
257. Miłość Bajrona, 256. M iłośnik m uzyki, 288. Moralność i dobry b y t w Książ­
nicach. 176. M inheim er, 104. M urska, śpiew aczka, 123. Muzyka kam ieni, 
111. N agrody d la  sług , 67. N ajbogatsza francuzka, 54. Narzędzia in tro lig a to r­
skie, 122. Nazwanie ulicy we L w ow ie, 17. N eh rin g  profesor, 178. Nędza ro ­
botników  w Odessie, 46. Niebezbieczna p ró b a , 97. Niedokładność ogłoszenia, 
91. N iegrzeczny ekspedytor w M urowie, 105. Niemczenie nazw  m iejscowości, 
90. Nieostrożność, 174. Nowość z zachodu, 123. N urk i, p tak i nadm orskie, 250. 
Obyczaj norw egski, 169. Ogrody: róż, 160. Z im ow y, w N icei, 243. O kręt a n ­
gielski, Serapis, 153. Opjum , 142. O płata  o d  k a r t w A ustrji, 256. Opłatków 
obnoszenie, 263. O podatkowanie hezżennych, 208. Opór służbie wojskowej i ko ­
niec św iata, 226. Opuszczony m ąż, 159. O rtograficzny k o n trak t w K ielcach, 
283. Osobliwość w Lwowie, 165. P a łac  Radziw iłłów  w B erlinie, 148, Parasol 
i jego dzieje, 147. P a rosta tek  olbrzym i, 183. P a r te n o u , 169. P a tti: A d e lin a , 
154. K aro lina , 283. P ch ły  uczone, 115. Pendzel C arona, 56. — Pensje: dy­
plom atów  francuzkich i n iem ieckich , 165, 265. M inistrów  rosyjskich , 38. Sędziów 
pokoju, 120. Pieczywo warszaw skie, 260. Pielgrzym ka na Pow ązki, 243. Prze­
m ysłow a do ziem i św iętej, 258. P ijań ., a g it .  p rzec iw  niem u i k ary  za p ijaństw o , 
12 32 7 2 ,7 7 ,8 1 ,9 9 .  P i l n y  u c z e ń ,  241. P ió ra  n iew yczerpu jące się z a tra m e n tu , 
17. P isow nia nazw iska Szekspira, 192. P is to le t, 54. Plac E d g ara  Q u ine t, 97. 
Posażna dam a, 165. Pobyt m in is tra  S te rm ay ra  w  K rakow ie, 225. P odarunek  
cesarza W ilhelm a d la  T liiersa, 128. P o d a tek  n a  szyld, 251. Podróż ś-go F ra n ­
ciszka, 208. Pogrom ca dzik ich  zw ie rz ą t, 18. P o jedynk i, 4 , 43, 186. Polowa­
n ia , 52, 248. Popłoch w tea trz e , 144, 149. P o rów nanie  szybkości b iegu  kolei 
z b iegiem  obro tu  ziem i n a  około osi, 213. P o r tre ty  w M usze, 115. Posagi dziew ­
cząt b re to ń sk ich , 14. P o strach  o dzieci, 162. Poszanow anie  p raw a w  A m eryce, 
49. P o tró jn e  wesele, 109. Pow ódź, we F ra n c ji ,  188, 232. W  tea trze , 178. P r i-  
m a -a p r il is ,  94. P ro testac ja  a ren d a rzy  w G alic ji, 64.—  Przemycanie: p rochu , 271. 
Z ło ta , 249. P rzestro g a  w kościele, 33. P rzew oźnicy , 1 8 7 .—  Przygody: J a n in a ,  
68. W oynara w  W iedniu, 220. P sa rsk i K onstan ty , 115. P ta k i n iezn an e , 139. 
R ab in  w w ojsku, 3. R ada  m iasta  P oznan ia , 25. R apacki, 92 . R azura polska, 
52. R ed ak to r hu lający . 17, R ek lam y, 193, 2 3 5 ,2 8 8 . R enan, 187. R ephan, 98. 
Resursy. K upiecka i obyw atelska, 174, 2 5 9 , 280. P . Reszke, 78, 140. Rękopism  
w ażny 162. R isto ri, 242. R obo tn icy  n iem ieccy  w Paryżu , 13. D r. R o k itan - 
sky, 159. Rotszyld, 220. R ozbitld  ze s ta tk u  F lo ry n d a , 260. Rozwody w P r u ­
sach , 222. R u b in ste in , 93, 123. Sadow ska, 81. Sam obójstw o księcia  Sciłlo, 
159. Sasseto t, 173. Siostra K arakozow a, 222. Skazańcy w Am eryce, 255. S k o ­
czek A lojzy, 120. Skrom ność n iem iecka, 192. Spadek po Kościuszce, 23, 26. 
Spór o rękopism , 237. S topnie  naukow e po laków  w Paryżu , 205, 285. S trous, 
b e rg . 247, 263, 265. S tudn ia  w P io trkow ie, 130i S tró j do p ierw szej k o m u n ji, 
104. S zk a tu łk a  cesarska, 52. Szkielet żyjący, 150. Szopen i Balów , 101. Szo- 
stakow ski, 81. Szybkobiegacz, 108. Szynki w gub . podolskiej, 191. T an d e ta ,
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232. T aniejow , 108, 124. T h ie rsa  m ają te k , 103. T im anow , 250. T isso t, 183. 
T o rn is try , 185. U biory  k o b ie t w  zim ie. 212. U bieganie  się o ty tu ł  złodzieja, 288. 
U kład ze złodziejam i, 50. U łaskaw iony l is t,  70. U m iarkow ana radość, 108. — 
Uroczystości: u lo rd a  m ajora  w L ondynie, 175; sedańska w P o zn an iu , 202; w ian ­
ków: w K rakow ie, 139; Poznaniu, 139: W arszaw ie, 136; w ielk iego czw artku  
w L ondynie , 79. U staw a prasow a w Ja p o n ji,  209. W aga gw iazdki, 17. Wag­
n e r, 160: W dzięczność, 277. W ebb , p ływ ak i p . B eckw ith , 159, 192, 202.^ W elo- 
cypedysta N a irn , 191. W idowisko z przeszkodam i, 247. W ieczna H essja, 14. 
W iek dostojników  angie lsk ich , 9. W ięźniow ie n a  w yspie S ach alin , 132; w stanie 
Texas, 9. Wieża Babel, 41, 54. W in a  k rym sk ie , 271. W indakiew icz E dw ard , 
47. W łasność m ężowska, 256. W łościan in  au to rem , 103. W łosy fałszywe, 60. 
W  red ak c ji, 147. W róblew ski, 79. W strę t u  anglików  do m u ndurów , 255. Wy­
b ieg  p raw n y  w celu u n ik n ie n ia  służby w ojskow ej, 225. W ybraniec fo rtu n y , 280. 
W ychodźtw o, 81, 90, 106, 129, 142, 168, 177, 178, 216, 273. W ynalazca fo rtep ia­
n u , 165. W yndham , kom ik , 1(18. W ypraw y konne , 107, 101, 116. W yścig lu ­
dzi z pociągiem , 148. W zrost P a ryża, 19. —  Zabawy: we Lwowie, 120; w W a r­
szaw ie, 30, 105. Z aginiona, N iew ieńska, 165. Z ak ład  H ouberdona, 7. Z akup 
k on i rosy jsk ich , d la  F ra n c ji, 162. Z aślub iny  u sam ojedów, 265. Z aton ięcie , 221. 
Zdziczały człowiek, 175,288. Z egar, 55. Zgubione zęby, 208. Złodziej obrazu 
M u rilla , 159. Z łodziejska p a ra , 133. Z ło te w esele, 196. Z w ierzęta  drapieżne, 
142 .192- Z w ło k iT o lty , 86. Zw rócona zguba, 179. Żeński m ałżonek, 91. Żółw , 

229. P . Ż óraw ski, 142.
Gazeta przemysłowo-rsemieślnicza, (zob. Technologja, str. 146). 
Gazeta rolnicza, (zob. Technologja, str. 146).
Gazeta sądowa warszawska, (zob. N auki społeczne, str. 131).
Gazeta warszawska, dziennik polityczny. W arszawa, wydawca 

Lesznowski, redaktor Koenig-. Kol., wychodzi od roku 1774, w 3,000 
6gz., rocznic rs. 9, z przesyłką rs. 12.

Gospodarz, (zob. Technologja, str. 146).
Izraelita, organ poświęcony sprawom  religji i oświaty. W ar­

szawa, wydawca i redaktor S. H. Peltyn. 4-ka, wych. od r. 1866, 
w 600 egz., rocznie 52 numerów, rs, 6, z przesyłkę rs. 6 kop. 40,

Treść: I .  Artykuły tostępne, Rok 1874. G rzeszne zaniedbanie. Świade­
ctwo z przeszłości. Dążenia i cele. Nasza słu żb a  boża. Zarozum iałość żydów. 
Ogrody m iejskie i żydzi. Z prow incji. Mowa m iana przez nad rab in a  F rancji, 
p . Izydora. Rozpam iętywanie na Pessach. Przyszłość  żydów. O synodach 
re lig ijnych . O m oralnem  w ychow aniu. Jeszcze słowo o m oralnem  w ychowa­
n iu . W  spraw ie wzajemnego zbliżenia się, przez J .  L . G rosglika. Zachow aw - 

s cza m łodzież izraelska w obec kwestji kształcenia żydów, przez J .  L . G rosgli- 
fca. O separatyzm ie żydowskim , przez I .  R . U naszych sąsiadów. Fałszyw a 
opinja re lig ijna . Do naszych ojców i m atek  postępowych. Czy m am y się uczyć 
po  hebrajsku? Nowy hamanizm . Jeszcze w kw estji jak ich  w iele, przez A d. J .  
Cohna. Nasza działalność d la  postępu. P ro  domo. Sm utna  praw da. Kosmo-
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polityzm  żydów. —  II. Artykuły treści historycznej. P om nik i asyryjsko-babiloń­
skiej starożytności. H isto rja  rów noupraw nienia żydów we F ran c ji. Rękodzieła 
u  żydów w starożytności. P ierw iastek  m istycyzm u w Judaizm ie, pod ług  Gra- 
tza. — III. Życiorysy. D r. Zacharjasz F ran k e l, przez H . K lugera. F an n y  Le- 
wald, przez Z . L ibrow icza. M aks K ing, przez tegoż. N adrab in  Leopold Low . 
E m anuel Sołcwiejczyk. — IV . Artykuły treści religijnej, naukowej i krytycznej 
B iblja  i sta ty s ty k a  (z B ernstejna), przez B. P e lty n a . N auka i w iara, przez 
tegoż. W  kw estji organów , przez H. K lu g era . Żydzi i języki słow iańskie.
0  m aterjalizin ie naszej epoki. Żydowscy Seklerow ie. P ro rok  Izajasz. K w e- 
stja  żydowska w sejmie węgierskim . Zdobycie św iata, przez żydów. Żydzi
1 be le trystyka, przez Zygm unta L ibrow icza. T ea tr i m uzyka u  żydów, świe- 

- ckie stud ja  teologa. Przegląd lite rack i, (Dzieje żydów G ratza , tom  I I I ) ,  przez
J. L . G r. O fantazji w lite ra tu rze  b ib lijnej, przez C. H enryk  JL aube o żydach. 
Księga H iob, podług Gratza. P rzeg ląd  l ite ra c k i, (w ielk i rab i A braham , trag e - 
d ja), przez A d. J .  Cohna. Z dziedziny w iedzy, przez W incentego N iewiadom ­
skiego. B iblja i geologja. Ju d a izm  i żydzi w lite ra tu rze  powieściowej. Z k ra i­
ny legendy. O nakryw aniu  głowy przy m odlitw ach , przez rab in a  d -ra  A d le ­
ra. P ierw iastk i m istycyzm u w Judaizm ie, pod ług  G ratza. — V . Artykuły ty ­
czące się kwestyj społecznych i bieżących spraw gmin. Gm ina kaliska, przez Adolfa P e- 
retz . L isty  do re d ak to ra  Izraelity  o budowie synagogi w W arszawie, przez 
Ben Izaaka. Kilka uw ag w kw estji pobierania opłaty  od tu tejszych m ieszk ań ­
ców w szpitalu staroz., przez S. Stowarzyszenie eubjsktów  handlow ych wyzna­
nia mojżesz. w W arszawie. ICwestja, jak ich  w iele, przez A d. J . Cohna. S to ­
warzyszenie subjektów handlow ych, przez X . —  V I. Opisy i obrazy. Synagoga 
i kościół, epizod z religijnego żyaia w Am eryce. W spom nienia z podróży po 
Syrji, przez M ichała P ika. Form y życia towarzyskiego u żydów, przez X . Żydzi 
w Abisynji, op. B ernard  P e lty n . Żydowskie niew olnice. Żydzi a a  K aukazie. 
Osady żydowskie w Indjaek i C hinach. Żyd wieczny w L ondynie. —  V II. P o­
gadanki. — V III. Korespondencje. Z W arszawy. Z Łodzi. Ze Lwowa. L isty  
z prow incji do red ak to ra  Izraelity , przez Jak ó b a  G oidszm ita. Z M uranow a. 
Z W arszawy. Z m iasta, przez A n t. Pileckiego. Z W arszawy. Z Łodzi. L isty  
z W iednia. Z Warszawy. Z Kalisza. Z W arszaw y. —  IX . Powiehci. K arcz­
m arz i j°go rodzina., powieść w iejska Leopolda K om porta. E ste rk a  R egina. 
Z pam iętników  dok to ra  lwowskiego. Dwaj żebracy. Obrazek z życia. Ja łm u ż- 
nik, przez L . II . Fr&nkla. R odzina bank ierska , opowieść z życia. R ebeka, 
obraz czeski, przez A . Szm ideberga. —  X. Bibłjografja.—X I. Wspomnienia pośmier- 

. tne. Chaskiel B ardjow er. S. L. L ichtenfeld . Jo ck  W eta S te rlin g . H enryk  T o- 
p litz. R abi A braham  z Ciechanowa. D r. M ateusz S tudencki. D orota F au st, 
Ju ljan  K aufm an. E rn es ty n a  G runfeld. L ipm an  L ipk in . Teodor R osenberg. 
E 'jasz G oldberg. Rozalja Szpak. B ern ard  G rosser. Teofila Rosenblum . Rozalja 
G insberg. J .  Rotensztejn. Salom ea B aum berg . F ran c iszk a  R otw and. L u d w i­
ka L ederm an. —  X II . Kronika, rozmaitości, myśli i t . p .  w każdym  praw ie n u ­
merze. Obwieszczenia i ogłoszenia.

K hsy , czasopismo ilustrowane tygodniow e, poświęcone litera­
turze, nauce i sztuce. Warszawa, wydawca i redaktor S. LewentaL  
Fol., w 5,400 egz. rocznie 52 numerów, rs. 8, z przesyłką, rs. 12.
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Treść. Tom X X : Życiorysy. B rockhaus H enryk. Chęciński J a n ,  przez 
K . W ł. W ójcickiego. C iam pi S ebastjan . Dzieduszycki W łodzimierz, p . W łady­
sław a Zawadzkiego. D ziekoński Tomasz Sylw ester, p. Ii. W ł. W ójcickiego. 
K rem er Józef, wspom nienie pośm iertne. Levy M ichał, p . S tefana Baszczyńskie­
go. Poniatow ski Józef, książę, Q uinet E d g ar. W zm ianka pośm iertna, p . J .  T. 
Hodiego. R am berg A rtu r , p . H enryka S truve’go. Sachowiez Jacen ty . Scheffer 
A ry , p . A l. Lessera. Stańczukowski W alen ty . S taszj c S tan isław , p . M. Gliicks- 
be rg a . Sznejder A nton i, p . W łodzim ierza Podgórskiego. W ikszem ski S tan i­
sław Kostka, p . S t. Cho. Zacharjasiew icz Jan , p . E dw arda  Lubow skiego. Z a­
wadzki A dam , p. A . P łu g a . —  Powieści i opowiadania. B akałarze, pow ieść A d a­
m a P łu g a , część d ru g a . Cesarzowa ze S p ine tty , ludowe opowiadanie włoskie, 
p . P aw ła  Heyse (w dodatku). Listy z C zarnych g ó r, p. Sygurda W iśniow skiego. 
M ilton i  jego epoka, powieść h istoryczna M. R inga, przełożył z niem ieckiego 
Józef P rack i (w  dodatku). Noel R am bert, p. Juljusza C laretie , p rzek ład  z f ra n -  
cuzkiego (w dodatku). Obrazki czasu i ludzi, n ap isał B erlicz Sas. Obrazki 
z życia am erykańskiego, p. Sygurda W iśniowskiego: Ja rm ark  dobroczynny. Jesz­
cze elekcyjne w ybryki. Rodzina C hanningów , powieść p an i H . W ood, przełożo­
na  z angielskiego p. Jad w ig ę  Z. (w dodatku). Żałobny bukiet, now ella, p . W ła­
dysław a hr. Koziebrodzkiego. —  Poezje. E jsym ont F . ,  z m otywów ludow ych po­
leskich. G om ulicki W iktor, Zbudź się i słuchaj. G rudziński S t . , Pół w ieku. G ru ­
dziński S t . ,  Z rozm ow y. G rudziński S t. ,  Ze wspom nień. Hodi J . T .  K a rtk a  roz­
d a rta . Jeziersk i Fe liks , D elv ign io tti współczesny liry k  now ogrecki. Nobody, 
W  A lpach . Olizarowski Tomasz, Sz tuka  i n a tu ra . O lizarowski Tomasz, Kochać 
potrzeba. Podw ysocki K lem ens, Bóg n iew idzialny  d la  filozofa, W ik to ra  Hugo. 
Podw ysocki K lem ens, Do natchnionej. P ług A dam , Sem iram is. P łu g  A . U s t r a ­
conego gniazda ojczystego. Sowiński Leonard, D um a o M arysi B ogustaw iance, 
(z m ałoruskiego). Szczery Ziem isław  (błędnie nazwany Ignacym  K ie ł) . Z cm en­
ta rza . Św ięcicki Ju lja n  A dolf, D la czego? W ierzbicki S tan isław , Sen . Zna- 
tow icz E d m u n d , Pasterka (z pieśni nowogreckich). — Literatura polska. W allen- 
Btein, studjum  lite racko-h isto ryczne, E d. L ubow skiego. W arszaw a, 1874 r .,  
p. H enryka S tru v e ’go. Powieść i pow ieściopisarstwo, p . E ugenjusza Srodzkiego. 
Teodora Tomasza Jeża: „O fiary ,11 powieść w dwóch tom ach. „Ż arn ica ,*  powieść 
bu łgarska  spółczesna, p. J .  K, K otarb ińsk iego . K ilka słów z pow odu broszury , 
p . t .  „Dawny zabytek języka polskiego, w żywocie ojca A m an d u sa ,”  opisał ks. 
Ignacy Polkow ski, Gniezno, 1875 r . ,  Bkreślił T . F . Sław iński. Z akry te  karty , 
powieść w trzech tom ach, J .  Zacharjasiew icza, p. E . Lubow skiego. — Literatura 
zagraniczna. P raca  kobiet w XIX w ieku, p . Paw ła L ero y -B eau lieu ,“ p rzek ład  A. 
S ., p . M aksym iljana G liicksberga. U ryw ki h istoryczne, Nowa idea E . Quineta, 
p . J .  T . Hodiego. —  Listy J . 1. Kraszewskiego. Za miesiące: styczeń, lu ty , m a­
rzec, kwiecień i m aj. — Listy z obcego świata. Paryż, 1875 r .  —  Przegląd teatralny 
i muzyczny. N ietoperze, kom edja w 4 -ch  a k tach , E d w ard a  Lubowskiego, p . H en­
ry k a  S tru v e’go. Koneserowie, k ro tochw ila  w jednym  akcie Jordana, p. H. St. 
K ry tycy , kom edja w 5-ciu ak tach  J . Chęcińskiego, p. H. S t. Kosa i kam ień, 
przysłowie J . I. Kraszewskiego; Okno na p iętrze , d ra m a t w jed n y m  akcie, J . Ko­
rzeniow skiego, p . H. St. In try g a  i m iłość, trag ed ja  Szyllera, p. Stanisław a Krze-
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m ińskiego. W it Stwosz, d ram at w 6-ciu ak tach  W incentego R apackiego, p . 
H enryka S truve’go. F i l ib e r ta , kom edja w 3-ch  ak tach , E m ila  Augier, przekład  
K. Kaszewskiego. F lis, obrazek ludowy, W l. Anozyca. Serafina, kom edja, 
w 5-ciu ak tach , W . Sardou; p rzek ład  K. Podwysockiego, p. H. S t. Młoda wdo­
wa, kom edja w 3-ch ak tach , Józefa  Korzeniowskiego, p. H. S t. Na łasce zięcia, 
kom edia w 4-ch  ak ta ch  p p . L am b ert, T h ib au t i B arie re , tłom aczona z francuz- 
kiego, p. N. St. P rzegląd  m uzyczny, p. W ładysław a Żeleńskiego. —  Sztuki pię­
kne, W agner A leksander i obraz jego: „W yścig i w cyrku  rzym skim ,“  p. H en­
ryka S tru v e ’go. Czermak Ja ro sław  i obraz jego: „D ziew ice hercegowińskie 
porwane przez baszybuzuków ,“ p . H enryka S tru v e ’go. Przegląd  sztuk pięknych, 
p. Aleksandra, Lessera. W ystaw a tow arzystw a zachęty sztuk p ięknych, obrazy 
Al. G ierym skiego, p. H. St. L egendy  muzyczne. M uzy w gm achu Nowej opery 
w P aryżu . „S a lo n  krakow ski tow arzystw a zachęty sz tu k  p ięk n y ch ,1* p, Zy­
gm u n ta  Sarneckiego. Jan  Leon Gerome i obraz jego: „O jciec Jo'zef (L ’E m i-
nenee g n s e ) ,1* p. H. S t. Św. A n ton i Padew ski, M urilla . — Wiadomości z pola 
literatury, nauki t sztuki. — Kwestje współczesne. Towarzystwo w m ałżeństw ie, p. 

Sam uela Sm ilesa, p rzekład  E . Lubow skiego. Szkoła dośw iadczenia, p. Sam uela 
Sm ilesa, p rzek ład  tegoż. Genjusz ludzkości, p . Luizę O tto. —  Nauki przyrodni­
cze. O początku jestestw , p . E m ila  B lancharda. —  Kronika naukowa. K ron ika  
naukowa, p. T. Skom orowskiego. —  Urywki hygjeniczne i lekarskie, d -ra  Ł uczkie- 
wicza. O ko łatan iu , czyli pa lp itac ji serca. —  Archeologja. S taroży tne osady 
z czasów użytku krzem ienia na  ziem iach dawnej Po lsk i, p. Z ygm unta  G logera. 
Podróże. K ilka  słów o Japonji. L is ty  z Czarnych gór, S. W iśniowskiego. —  
Korespondencje czasopisma Kłosy. B erlin  w lu tym  1875 roku , w kw ietniu  T875 r. 
K raków, w g ru d n iu  1874 roku , przez G erw azego, w g ru d n iu  1874 roku , p  W. 
Łuszczkiewieza, w styczniu 1875 roku , p. Gerwazego, w lu tym  1875 roku , 
w m arcu 1875 roku , w kw ietniu 1875 roku , w m aju  1875 roku . K ronika lw ow ­
ska, p. W ładysław a Zaw adzkiego. Paryż  31 g ru d n ia  1874 roku , p . Teodora Boń- 
czę, 22 stycznia 1875 roku , w lu ty m , 25 lu tego 1875 roku . Poznań w g ru d n iu  
1874 ro k u , w styczniu 1875 roku, w lu tym  1875 roku , w m arcu  1875 ro k u , 
w kw ie tn iu  1875 roku. Rzym  23 g ru d n ia  1874 roku , p. W . K ., w lu tym  1875 
roku , p . W. K ., w m arcu 1875 roku, p . W. K ., w m aju 1875 roku , p. W . K. 
W iedeń 13 stycznia 1875 ro k u , w lu ty m , 29 m arca 1875 ro k u , w m aju  1875 ro­
ku. P e tersburg  31 stycznia 1875 roku , 21 kw ie tn ia  1875 roku . —  Pokłosie. —  
Wspomnienia z przeszłości, pamiątki historyczne i opisy miejscowości. S ta tu a  m atk i b o ­
skiej przed kościołem św. Antoniego w W arszaw ie. Kościół w R ytw ianach . 
Gmach nowej opery w Paryżu . Z ygm unt h r . K rasiński na śm ierte lnem  łożu. 
Ratusz w Goniądzu, p , Z ygm unta  G logera. Skrzydło ta ta rsk ie  i łu k  t u r e ­
cki. In te r lak e n  w Szwajcarji. Porw anie cielęcia od stada  na Podolu. L a t a r ­
nie w klastorze Jasuo-G órskim . K w esta w ielkanocna. Słówko o „P rzy tu li-  
sku“ w W arszaw ie. Pierw szy dzień w ielkiej-nocy. Grobowiec kardynała  F r y ­
deryka Jagiellończyka w ka tedrze  krakow skiej. Z ebran ia  lite rack ie  w W ar­
szawie, p . K. W ł. W ójcickiego. Zam ieć n a  górze św. B ern ard a . Irk u ck . Dom 
Nr. 8 p rzy  ulicy Dzikiej w W arszaw ie. W nętrze  sali tea tra lnej w wielkiej ope­
rze paryzkiej. R ocznica, p. K . W ł. W ójcickiego. S tu le tn i jub ileusz  ks. Jakóba
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Falkow skiego, p. A. P łu g a . Zielona św iątk i. P a łac  i bibljo taka ordynacji K ra ­
sińskich. Nad jeziorem  S tarnbersk iem . Posąg Bogarodzicy, rzeźba sta roży t­
na, p . J .  I. Kraszewskiego. Osada D elii na Sum atrze. P igdziesięcioletni j u ­
bileusz T ow arzystw a kredytow ego ziemskiego. Cesarski pałac  zimowy w P e­
te rsburgu . Cesarski pałac w Peterhofie. — Rozmaitości. N auka. Z ło te wesele, 
obraz L . K nausa. Polów ryb  n a  oście. K oncert domowy. Da szkoły. Z ła 
wróżba — wschód słońca. Pow ró t z balu  na wsi. N iezapom inajki. T ro sk i 
dziadunia. Grający w tombolg na T rastevere. Na ro ra ty  z m iasteczka. Na 
lodzie. W staw ajcie ta tu lu . Pożegnanie. Na polow anie. Obóz Cyganów. Na 
kioskach, Z alo ty . Przed drzw iam i kośoioła. Po  zachodzie s ło ń ca . W ózek 
góralski. Odstawa zboża. N auka przym usowa. Nędza i z b y tek . P o d p a trze ­
n i. M odlitw a do M adonny w Rzymie. M orały dziadunia. Przypadek  w p o ­
dróży. Pow rót do klasztoru . Babie lato . Prośba o chrzciny. Dwa w ieki. 
K ap itan  Boyton i jego przyrząd pływ acki. Baw sig pan ienko . Zaproszenie 
hrabiow skie. Obrazek bez ty tu łu . K ról M orw an.— Przegląg polityczny. W  każ­
dym  num erze Kłosów. — Od redakcji. Sprostow anie. — Od wydawcy.— Do redak­
cji. Od J .  I .  Kraszewskiego, o S tańczyku. — Ryciny. A ndrio llego M ichała: 
Połów ryb n a  oście. Do szkoły. S ta tu a  m atk i boskiej. Na ro raty . N auka 
przym usow a. Dwa wieki. Bakałowiez W ładysław . Pożądany. B au d ry  P a ­
w eł, Muzy. Orfeusz i M enady. N apad. B ra n d t Józef, Zaloty. Brochocki, Po 
zachodzie słońca. C hełm oński Józef, Pow rót z ba lu  na  wsi. Na polo wanie. B a ­
bie lato . Czachurski W ładysław , K oncert domowy. Czermak Ja ro sław , Dzie­
wice hercogowińskie, porwane przez baszybuzuków. D ym itrow icz, Paw ilon p a ­
łacu  h r. K rasińskiego. Sala bibljoteki h r. K rasińsk ich . Gm achy tow arzystw a 
kredytow ego ziemskiego. .P a ła c  zimowy w P e tersburgu . P a łac  Cesarski w P e ­
terho fie . Głębocki A d rja n , D olna kaplica  bożego ciała w P oznaniu . Skrzydło 
husarskie, łuk  ta ta rsk i. L a ta rn ie  żelazie  w Częstochowie. Gerome J. Ojciec 
Józef. Gyzis, T rosk i dziadunia. K apliński Leon, B iskup b u łg arsk i. T ypy  
bułgarskie. Knaus, Z łote wesele. Kossak Ju ljan , Porw anie cielęcia od s ta d a ’ 
W ózek góralski. Kostrzew ski F ranciszek, Powinszowania noworoczne. P rzy  
wyjściu z resu rsy . W yzwanie. Czy będziem  dziś jedli?  Czy będziem  dziś ta ń ­
czyły? Kowalski A lfred, N iezapom inajki. Odstaw a zboża. Podpatrzen i. P rz y ­
padek  w podróży. Baw sig panienko! Kozakiewicz A. Obóz Cyganów. O b ra ­
zek bez ty tu łu . L ebel, M odlitw a do M adonny w Rzymie. Liiffler M., K ról 
Morwan. Łoś W ., Zła wróżba. O wschodzie słońca. M ałecki W ., Jezio ro  
S tarnbersk ie . Maszyński J u lja n , K w esta w ielkanocna. M urylło, Św ięty A n ­
to n i Padew ski. P e ru g in i C. E .,  P rzy  herbacie . P ią tk o w sk i H en ry k . D w orek 
ekonom ski n a  U k ra in ie . P iechow ski Wojciech, Zielone św ią tk i. P il la ty  K sa­
w ery , Szkice karnaw ałow e. Na lodzie. W ieczór l ite ra c k i u  lir. S t. K ossa­
kow skiego. Zaw alony dom  przy  u licy Dzikiej. P io tro w sk i A ., W staw ajcie  t a ­
tu lu  ! B am berg  A rtu r , Spotkanie n a  jeziorze. R uraw ski, Kościół w R y tw ia­
nach. Scheffer A ry , Ecce homo! S tre it t  F ranc iszek , P rzed  d rzw iam i ko ­
ścioła. Nędza i zby tek . Czy jeszcze się gniew asz? S zern er W ładysław , Na 
k łoskach. G robow iec k a rd y n a ła  F ry d ery k a  Jag iello ń czy k a  w K rakow ie. Szer- 
m entow ski Józef, H rabiow skie zaproszenie. Szw ojnicki, M orały  dz iadunia.
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Toulmouche A., Poważna książka. Wagner,- Wyścigi w cyrku rzymskim. W i­
der, Gra w tombolę na Trastevere. Wilberfc, Nieproszony gość. Wilems, Po­
żegnanie. W itkiewicz Stanisław, Prośba o chrzciny. Poświęcenie pom nika 
księdza Jana Falkowskiego. Portrety: Ckgoiński Jan . Zawadzki Adam. Ksią -
żg Poniatowski Józef, muzyk. Zygmunt lir. Krasiński na śm iertelnem  łożu . 

Brockhaus Henryk. Stanczukowski W alenty. Sznejder A ntoni. Ciampi Seba- 
stjan . Majer Józef. Sachowicz Jacenty. Staszic Stanisław. H rabia Dziedu- 
szycki Włodzimierz. Orda Napoleon. Ramberg A rtur. Q uinet Edgar. Ksiądz 
Falkowski Jakób. Zacharjasiewicz Jan , Dziekoński Tomasz. Levy Michał. 
Wikszemski Stanisław  Kostka. Kalinowski Kajetan Dominik. W idoki różnych 
gmachowe Opery w Paryżu. W nętrze'opery paryzkiej. Starożytny ratusz w Go­
niądzu. In terlaken. U straconego gmazda ojczystego. Zamieć na górze św. B er­
narda. Irkuck. Łódź balonu „Zenit.11 K apitan Boy to u i jego przyrząd pływa­
cki. Grobowiec Laury  Przeździeckiej. Posąg Bogarodzicy w Gdańsku. Kolonja 
Delii na Sumatrze. — Treść Tomu X X I. Życiorysy. A ndersen Hans C hristjan 
Buonarotti M ichał-Anioł i W iktorja Colonna, przez Adama P ługa. Carpeaux 
Jau  Chrzciciel. De Remusat Karol, przez St. K. D eryng Marja. Eljasz W a­
lery, przez J. I. Kraszewskiego. Gołuchowski Agenor hrabia. H anu Antoni. 
Hoffman Karol A leksander, przez R, Jeske A ugust, przez K. Wł. Wójcickiego. 
Kmita P io tr. Kuleszo Michał, przez Zygmunta Glogera. Łubibraticz Miczc. 
Meissonier Jan  Ludwik Ernest, przez H. Struve’go. Potocki Franciszek P io tr. 
Ostatnie chwile jego życia, przez Józefa Zawalskiego. S ta ttle r Wojciech Kor­
neli. (Wspomnienie pośm iertne), przez K. W ł. Wójcickiego. Wiewiórski J a ­
kób, przez A. Rakowskiego. Wilkońska z Lauezów Paulina, Wspomnienie po­
śm iertne, przez F. H. L. Wołonczewski, biskup telszewski, (wspomnienie po­
śm iertne), przez I I .—  Powieści i  opowiadania. Bakałarze powieść Adama P ługa. 
Votum, przez Kajetana Kraszewskiego. Pająk, humoreska, przez Ab. X. 
Obrazki czasu i ludzi, napisał Berllcz Sas. Rodzina Channinga, (w dodatku do 
Kłosów). Walka z bogiem, opowiadania na tle historycznem, Maurycego Jo- 
kay’a. Powódź, epizod z tegorocznego wylewu Garonny. Przez Berezynę,4 .ro­
m ans, przez Elżbietę W oronową. B rygadjer Fryderyk, opowiadanie z czasów 
wojny francuzko-pruskiej, przez Erckm ana-Chatriana. C. Kriiger, nowela, przez 
Lewina Schiicking'a. Miłość i prawo, powieść, AVilkie Collins’a. — Poezje-. 
Spłoszona, przez A leksandra Żmudzińskiego. Panem et circenses, przez Kle­
mensa Podwysockiego. Wśród swoich, przez O. Z. Pytania, z W iktora Hugo, 
przez KI. Podwysockiego. Do em ancypantki, przez J .  A. Święcickiego. Po­
w rót w rodzinne progi, przez Antoniego Pileckiego. Oeeano-Nox, z W iktora 
Hugo, przez KI. Podwysockiego. Na przeciwko siebie mieszkali, przez Stani­
sława Grudzińskiego. Bez ty tu łu , przez KI. Podwysockiego. Czy ty  pamiętasz? 
przez St. Grudzińskiego. Dzień i noc, wiersz Jan a  A icarda, wygłoszony na bie­
siadzie w wili Bellosguardo, na cześć Michała-Anioła Buonarotiego, przekład 
Adama Pługa. Sonety M ichała-Anioła Buonarotiego, przekład Adama P ługa. 
Opłakana wigilja, przez Adama Pługa. Serbka w harem ie, przez KI. Podwysoc­
kiego. Z pieśni ludowych, przez T. Czapelskiego. —  Historja. Trzy miesiące 
w Czarnogórze, przez J . Gajewskiego. K andydatura duńska w czasie bezkróle-
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wia po Michale W iśniowieckim, przez Kazimierza Jarochowskiego. — Etnografia. 
Gęslarz serbski, przez A. J . Bośnja i Hercegowina, skreślił Bronisław Grabow­
ski. — Literatura polska. Przeglądy literackie. Słowacki we francuzkiem tło- 
maczeniu, przez Zygmunta Sarneckiego. Pam iętnik panicza, przez B. B. Lwów 
1875  ̂ rok, przez Edwarda Lubowskiego. Kazimierz Brodziński, studjum lite ­
rackie, przez d -ra  Adama Bełcikowskiego. Lwów 1875 roku, przez K. Wł.

ójeickiego. Nowe książki dla dzieci. — Literatura zagraniczna. Kronika londyń­
ska, przez Sewera. M akbet i  Irv ing, w Liceum teatrze w Londynie, przez Sewe­
ra. — Literatura dramatyczna. Kupno i sprzedaż, komedja w 5-ciu aktach 
przez Jana  Babtystę (Jana Zacharjasiewicza) premjowana na konkursie krakow ­
skim. Sztuki piękne. Przegląd artystyczny, przez Henryka Struvego. Malarstwo 
historyczne, przez Henryka Struvego. P ortrety , przez Henryka Struvego. W ysta­
wa towarzystwa sztuk pięknych w Krakowie. Rzeźby Faustyna Cenglera: Grobow­
ce dla dzieci. Palestryna, Bach i Handel. Kilka słów o wynalazku heliochromo- 
grafji A leksandra Nowickiego w W iedniu, przez Karola Stefanowicza. Z albumu 
Jana  Matejki. Przegląd artystyczny, przez Henryka Struvego, malarstwo rodza- 

| jowe i krajobrazy. — Filozof ja . Józef K remer i Karol L ibelt. Charakterystyka 
i ich dążności filozoficznych, przez Henryka Struvego. •— Podróże. Wycieczka do 

Lublina, przez K. Wł. Wójcickiego. W ędrówka do ru in , przez K. Wł. Wój­
cickiego. Od Buga do Bohu, wspomnienie z podróży, przez Edw arda Chłopi- 
ckiego. Archeologja. O imionach własnych słowiańskich, przez Zygmunta 
Glogera. — Listy J. I .  Kraszewskiego. Czerwiec, 1875 rok. Lipiec, 1875 rok. Sier­
pień, 1875 rok. Październik, 1875 rok. Listopad, 1875 rok. — Listy włoskie 
przez W. K . Florencja w maju 1874 roku. Rzym w lipcu 1875 r. Z zamku Astu- 
ry  w sierpniu 1875 r. Jubileusz M ichała-Anioła Buonarotiego. ■—. Listy z obce­
go świata, przez J. T. Hodiego. Dnia 19, 24 maja 1875 roku. Dnia 2G maja 
1875 r. Dnia 31 maja 1875 roku. Paryż 7 sierpnia 1875 r. Paryż 12 września 
1875 r . Paryż 30 października 1875 roku .— Kwestje spółecsne. Judaizm  wAme- 
ryce północnej, przez Sygurda Wiśniowskiego. — Przegląd teatralny i muzyczny. No­
we obietnice. Fałszywi poczciwcy, komedja w 4-ch aktach z francuzkiego, 
przedstawiona na scenie Teatru rozmaitości pierwszy raz dnia 2 października 
1875 roku, przez H. Struvego. N iewinni, d ram at w 3-ch aktach, Władysława 
Okońskiego. W jesieni, komedja w 1-ym akcie, W ładysława h r. Koziebrodz- 
kiego. Febris aurea, komedja w 5-ciu aktach, Zygm unta Sarneckiego. Przed 
ślubem, komedja w 5-ciu aktach, Kazimierza Zawadzkiego, przedstawiona po 
raz pierwszy na scenie tea tru  Rozmaitości d. 11 grudnia 1875 roku. Przegląd 
muzyczny z wycieczki za granicę. Pojedynek. Opera Herolda. Koncerta pa­
na Strakoscha. Koncert pana Hollmana. Pierwszy wieczór towarzystwa muzy­
cznego. Koncert pana Mflnchheimera, przez Władysława Żeleńskiego. Msza 
Gounoda w dniu świętej Cecylji. Wieczór sześćdziesiąty p iąty  towarzystwa 
muzycznego. Koncerty. A ida. Koncert panny Timanow, przez Władysława 
Żeleńskiego. — Wspomnienia z przeszłości, pamiątki historyczne i opisy miejscowości• 
Zamek w Zagórzanach. Ratusz na Kazimierzu. Kościół ś-go Wojciecha w Kiel­
cach. M arienbad. Pożar w Pułtusku. K urp’ w puszczy. Wylewy w południowej 
F rancji. Rozrywki H enryka Walezjusza. JŁKościół i klasztor Bazyljańeki w Po-
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Czajowie. W iśniow iec. Swoszowice. R efek tarz  na  Jasn e j-G ó rze . L u d w ik  X V I 
i M arja A n to n in a . Pom nik  E lo rjan a  S traszew skiego , n a  p lan tac jach  w K rako­
wie. Karczm a w Częstochowie 1809 r .  G rób C h a teau b rian d ’a . B yły k laszto r 
księży Benonów w W arszaw ie. Szkoła tech n iczn a  p rzy  w arsz ta tach  m echan i­
cznych dróg  żelaznych w arszaw sko-w iedeńskiej i w arszaw sko-bydgoskiej w W a r­
szawie, przez A dam a P łu g a , N iepołom ice, p rzez A n ton iego  M atakiew icza. 
G wiazdka bożego na ro d zen ia , przez A dam a P ługa , P anoram a W arszaw y, 
przez M. O lszyńskiego,— Korespondencje czasopisma Kłosy. K raków : W  czerwcu, 

w l ip c u , w sie rpn iu , w w rześniu , październ iku  i listopadzie  1875 ro k u , przez 
Gerwazego. Lwów: K ron ika  lw ow ska, p rzez  W ł. Z. Poznań  15 czerwca, w o
w rześniu , w lis topadzie  1875 ro k u . C h arlo tten b ru n n  18 lip ca  1875 roku , 
przez W ł. Ł uczkiew icza. B erlin  w paźd z ie rn ik u  1875 r .  W iedeń 20 lipca- 
11 p aźd ziern ika  1875 r .  Drezno 45 lipca  1875 r .  K am ieniec Podolski w sie r­
pn iu  1875 r .  Z le tn ie j p rzejażdżki E dw arda L . S a łzb ru n n -E u rsten ste in  w li-  
pcu 1875 roku , przez W . Łuczkiewicza. Giessen 26 lipca 1875 roku. Szaw le: 
W ystaw a ro ln icza we w rz eśn iu  1875 roku , przez Z ygm unta  G logera. Kolonja, 
30 lipca  1875 r. — Wiadomości bieżące z pola literatury, nauki i sztuki. ■— Rozmai­
tości. W alk a  oddziału  a rm ji loarskiej nad  drogą  żelazną. P o w ró t z ja rm a rk u . 
P rzed kuźnią . Polow anie na  kozice w T a trac h , p rzez W ładysław a h r . Kozie- 
b rodzkiego. Sąd rab inów  w W iln ie . Proces księżniczki M arji L ask aris. Od­
w iedziny tn rezy n ek  w Stam bule. L a to . W  czasie k o p an ia  k a rto fli. Sm arzenie 
ko n fitu r. Zawcześnie pogrzebani. Johas n a  p astw isk u . P o w ró t flisaków . L i­
pa z figurą. Sym boliczny obchód żałobny m asonów  w Ne w -Y orku, w Irw in g  
H all. O fka N oskówna. Zapóźno. Sadzenie drzewek. Spacer bogatej tu r-  
czynki w Beykos. P o łudn ie  w w iejskiej zagrodzie. W  bibjo tece b ra ta . K a­
ba łą . P rzed p leban ją. —  Pokłosie. — Przegląd polityczny, W  każdym  num erze 
Kłosów, prócz osta tn iego . —  Od redakcji. Słówko od re d ak c ji z pow odu listów  
o sztuce pana C. G . w Gazecie polskiej. —■ Do redakcji. — Ryciny. A n d rio lli 
M .: Do powieści ,,V o tu m .“  Jeszcze się łudzi. W ieczór l ite ra c k i. Sadzenie 
drzew ek. K abała . Do powieści „B ak a ła rze . * O p łak an a  w ig ilja . Gwiazdka 
bożego narodzenia . W iw at kaw alersk i s tan . Bakałow icz W ., R ozryw ki H enry ­
ka W alezego. B enczura G ., Ludwik X V I podczas n apadu  w W ersalu . B e r tra n t  
J . ,  M ałgorzata  w w ięzieniu. C engler P ., G robowce d la  d z ie c i. C hełm oński J  , 
Polow anie z ch artam i. C hlebow ski, O dw iedziny tu ro zy n ek . Spacer bogatej 
tu rczy n k i. D ym itrow icz: M aryenbad. P a łac  w P iek arach . P om nik  S tra ­
szewskiego w K rakow ie. B yły zam ek k ró lew ski w W arszaw ie . E ljasz W ., 
Chłopi w karczm ie . G epner W., M ary en b ad . G łębocki A ., L ip a  w bjejscu. R e­
fek ta rz  w Częstochowie. G onin G w ido., W  b ib łjo te c e  b ra ta ..  G rabow ski W ., Wy" 
staw a rolnicza w S tanisław ow ie. G ryglew ski, R atusz n a  K aźm ierzu w K ra k o ­
w ie . Kossak J . :  Polow anie na kozice w T a trach . B ronow anie w krakow skiem - 
P ow rót flisaków. T abun  na step ie . K ostrzew ski E . : Sąd rab inów  w W iln ie. 
Dziś. nie poznać p an a  po cholew ach, W  K arlsbadzie. W  d y s try b u c ji cygar- 
Przed p leban ją. O sta tn ia  godzina. E nerg iczn a  po rada. Kotsis: Zagroda w ie j­
ska. Johas na  p astw isku . K ow alski A .: Zwózka zboża. K ucie kon i. Sma­
żenie k o nfitu r. Kozakiewicz A .: Opuszczona. W  czasie k o p a n ia  kartofli. Ko-
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żarski A ., Panoram a Warszawy. ICrafft L ., Rynek w Pułtusku po pożarze. Łoś
. ’ „  Meissomer'i Koniec g ry  w karty . Masłowski., Na polowa­

niu. Maszynski J . :  Niedziela po obiedzie. Szkoła techniczna d. ż. w. w. Ma- 
tej ko « , Por t ret  współczesny. Maciek Borkowicz. Neuville Alfons, W alka 

oddziału arm u loarskiej. N orblin, Karczma w Częstochowie w 1800 r . Owidz- 
i, a ac w Krzewinie. Zamek w Klewaniu. Dworzec w M akotertaco. Pałac 

w ownem. Kościół w Połonnem . Synagoga w Ostropolu. Dwór w W rze- 
sniowce. Pałac w Lubarze. Zamek w Starokonstantynowie. Chaty w Wrze- 

.o i c . .  Kisiele. Fara  w Starokonstantynowie. Pałac w Berdyczowie. P a -  
ac w Iwankowcach. Ulica Złota w Berdyczowie. Kościół i klasztor w B er­

dyczowie. Dwór w Cudnowie. Fara  w Cudnowie. Pałac w Romanowie. Dwór 
w medliszczach. Przepraw a pod W itawą na Bohu. Kościół księży kapucynów 
w W jnm cy. Pałac w Strzyżawce. Taniec „Kozak.-' Kościół w Murafie. 

rka wołyńska. Lud w Murafie. Szarogród. Piątkowski Ii., Placówka. Pił- 
i ’ G«ślarz serbski' Zamek Caprese. Grób Chateaubrianda. Lato. Cha­

rakterystyka podróżujących koleją żelazną. Grobowiec W. Bakałowiczowej 
Aida, opera Yerdiego. Piotrow ski A., Szałas drw ala. Podróż w noc zimową! 

j o rtrety : W ilkońska Paulina. Wołonczewski Maciej ks., Remusat Karol.
, Kremer Jozef. L ibelt K arol. J . S. Bach. J . F . Handel. J .  P. A. Palestrina.

. A. Hoffman. H. C. Andersen. Gołuchowski Agenor. Buonarotti Michał 
Deryug Marja. Kulesza Michał. Hann Antoni. Lubibraticz Miczox. 

lewiorski Jakob. Jeske A ugust. S ta ttle r Wojciech. EIjasz W alery. Car- 
peaux Jan . — Różne widoki: Zamek w Zagórzanach. Kościół św. Wojciecha 
w Kielcach. K urp’ w puszczy nocujący. W idok Tuluzy w czasie wylewu. Tu­
luza, przekop na placu Mercadier. Tuluza, Zawalenie się mostu na Adurze. 
Poczajow. Wiśniowiec. Obchód masonów w New'-Yorku. Grobowiec Piotra 
Kmity. Hercegowina: Zajęcie przez Turków karaw anseraju. Typy narodowe
z Hercegowiny. Zamek A stury. W alka pod Nowosiniem. Płacenie podatków 
tureckim  urzędnikom. K aplica ś-go Stanisława na Wa.welu. Pastuszki. Mała 
pokojowa^ panorama. Rumpf P ., Na jeziorze. Rybkowski T ., Niepołomice. 
S tre itt F ., Na gorącym uczynku. W ędrujący kw artet. U kabalarki. Szer- 
mentowski J . ,  Za późno. Kościółek wiejski. Szerner W. Powrót z ja rm ar­
ku.^ Południe w wiejskiej zagrodzie. Sypniewski F ., Do powieści „Krzyża­
cy.- V autier B., Narada z prawnikiem. Walker P ., Związani z sobą. W ast- 
kowsk!, Były klasztor księży Benonów w Warszawie, W iertz A ., Zawcześnie po­
grzebani. W itkiewicz, Chłopskie polowanie. Zaieeki A., Modlitwa dzieci.

Molce, tygodnik hum orystyczne - satyryczno - ilustrow any. 
Warszawa, wydawcy Pajewski i Szulc, redaktor J. M. Kamiński, 
ło i . ,  wychodzą od r. 1871, w 1,600 egz., rocznie 52 numerów, rs, 6, 
z przesyłką rs. 8.

Treść. Ż yciorysy . —  A r ty k u ły  w  kwestjach społecznych i  literackich.  —  Pow ie­
ści, romanse, opow iadania, szkice i  anegdoty. —  Korespondencje, echa, telegramy. —  T e ­
a tr  i  spraw ozdania koncertowe. —  K ry ty k a  i  po lem ika .  —  P od sekretem . ■—  N a  cza ­
sie, —  Utwory w  fo rm ie  dramatycznej. Julja i'A do lf , d ram at. Skład personalu,
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przez Ciekawskiego. B ielany  (treść  do d ram a tu  b o h a tersk iego), n ap isa ł F ide lis  
Facet. W yścigi z przeszkodam i (S teeple chase) dialog naśladow any z an g ie l­
skiego przez F id e lisa  F ace ta . K najp iarze  przez Fo tofera. P ro je k t do kom edj i 
w dwóch obrazach z pro log iem  i epilogiem . D zień  M orm ona, scena z życia am e­
rykańsk iego  w k ilk u  obrazach. —  Rozmaitości. —  Trawestacje, wiersze okoliczno - 
setowe, charakterystyczne i treści mięszanej, — Depesze telegraficzne z prowincji od Ex~ 
Bociana. —  Bajlci. Pies i kot. P lo tkarze  z L afon ta in a , p rzek ład  F . F . Dmo - 
chowskiego. K ru k  i pap u g a  przez K ricjasa. Wół i sa ty ra . N ienasyoona p e r ­
liczka przez Moi. D aniel i dw ie kozy, czy li k to  pod k im  dołki kopie sam  w nie 
w pada, przez M iksturę . Koń i osioł. Próchno, przez K orw ina. P ap ie ry  p ro ­
centowe przez E x -B o cian a . K ot i k o tk a , n ap isa ł M aks F rejszyc. G ąska swoj­
ska przez E x-B ociana. Śm ierć i dew otka  przez tegoż. T sa-o-P fu  i H in g -o -S a n g , 
bajka  ch ińska, n ap isa ł Vox. — Dodatek. Wieszczka z Y psy lonu , przez S iem ensa 
Junoszę. M im i P inson , profil g ry ze tk i, przez A lfreda d e  M usset, p rzek ład  K le ­
m ensa Junoszy . C órka N ababa z S ingopoory, przez E . Rudolf, p rzek ład  B. Os- 
suchowskiego. Z asłon ięty  p o r tre t ,  przez Louis de F are lles . H is to rja  o pan u  
Feliksie, czterech  p an n ach  i zgubionym  kolczyku, n ap isa ł T uz. R om antyczne 
przygody ubogiego poety  (z S ap h ira ) , p rzek ład  Ju n oszk i. P a n n a  K leopatra , po­
wieść A rsena H oussaya, p rzek ład  W ł. A n t. G órskiego. Z gubiona depesza, przez 
H erm anna , p rzek ład  C. L . W  dom u obłąkanych , pow ieść E . A u g . KOniga, 
przełożył z niem ieckiego K azim ierz  L . W arszaw iak  na wsi (sielanka), przez 
Kosa. F ra k  m uzykanta, hum oreska E . B ren tano , przełożył z niem ieckiego C. L. 
G abinetowo in try g i , opowieść pa ten tow anego  geo m etry , przez niego samego 
opisana. N ie trzeb a  się n ig d y  niczego zarzekać, p o w iastk a . Pod ziem ią do 
P aryża  podczas oblężenia 1870 ro k u , l is ty  H ipcia  z podróży zeb rane  przez b a ro ­
n a  K uchensztoka. T rzeci ko n tred an s, n ap isał F . N ek. Typ in te lig en tn eg o  słu ­
żącego, pow iastka  z w łoskiego. Czarne suknie, powieść Paw ła Fevala , p rzek ład  
z francuzkiego Z y g m u n ta  R upperta .

Korespondent rolniczy, (zob. Teehnulogja, str. 146).
Kronika rodzinna. Warszawa, wyd. i red. A. z Ch. Borkowska. 

4-ka, wychodzi od r. 1867, w 1,400 eg’z., rocznie 24 num erów , rs. 4, 
z przesyłką 5.

Kur jer  codzienny, dziennik. Warszawa, wydawca K. Kucz, re ­
daktor Aleksandrowicz. Fol., wychodzi od roku 1865, w 4,000 egz., 
rocznie rs. 4 kop. 80, z przesyłką rs. 8.

Rurjer świąteczny. Warszawa, wydawca i redaktor A. Basz­
czyński. 4-ka, wychodzi od roku 1864 w każdą niedzielę i święto 
uroczyste, w 4,700 egz., rocznie rs. 2 kop. 40, z przesyłką rs. 4.

Kurjer warszawski, dziennik. Warszawa, wydawca Gr. Gebe­
thner, redaktor Benni. Fol., wychodzi od roku 1821, w 8,500 egz„ 
rocznie rs. 4 kop. 80, z przesyłką rs. 8.

Medycyna, (zob. Medycyna, str. 121).
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Mucha, pismo humorystyczne ilustrowane. Warszawa, wydaw­
ca i redaktor F. Fryzę. Fol. wychodzi od r. 1870, w 2,600 egz., ro­
cznie 52 numerów, rs. 3 kop. 60, z przesyłką rs. 6.

Muzeum sztuki europejskiej, (zob. Sztuki piękne, s tr. 174). 
Niwa, dw utygodniknaukow y, literacki i artystyczny. W arsza­

wa, wydawca M. Godlewski, redaktor J. Szenman. 4-ka, wychodzi 
od r. 1872, w 800 egz., rocznie 24 zeszytów, rs. 7, z przesyłką rs. 9.

Treść: Półrocze X, A rtyku ły  wstępne. Romantycy i realiści, przez Ju-
ljana Ochorowicza. Pozytywizm i negatywizm, przez tegoż. Nasze sympatje 
i antypatje, p. t . Towarzystwa naukowe, I, przez Karola Libelta. Gazety i  ku- 
rjery , przez Ju ljana  Ochorowicza. Towarzystwa naukowe, II, przez Karola 
Libelta. Zebrania gminne, przez Mścisława Godlewskiego. — A rtyku ły  filozofczne 
i przyrodnicze. Życie w głębi morza, przez prof. E rnesta Hackela, przełożył d-or 
Józef Baranowski. K ilka kwestij zasadniczych z dziedziny filozofji n a tu ry  (po­
lemika), przez d-ra H enryka Levittoux i d -ra  J .  Ochorowicza, Elektryczność 
i życie, przez Winc. Niewiadomskiego. Dawniejszy i obecny stan ckemji po­
dług prof. Koppa, przez Bronisława Rajchmana. H igieniczna metoda leczenia 
przes d-ra Stan. Pilawskiego. Spór o wiek ziemi podług D rapera, przez J .
Ochorowicza. Pierwszy uczeń Comte’a w Polsce, przez P . Chmielowskiego. __
A rtyku ły  historyczne i przyrodnicze. O pierwotnej słowiańszczyznie, pieśni, podania, 
legendy, przez Adama K irkora. Przegląd działalności Akademji nauk w Kra­
kowie, II , wydział historyczny, przez H enryka Sienkiewicza. Dalszy ciąg te ­
goż Przeglądu, przez TJ. Nowy dokument Łokietka, przez E rnesta  Świeżawskie- 
go. — A rtyku ły  społeczne. Sprawozdania z obecnego stanu kraju: I  Kalisz i jego 
okolice, przez Jana  Jeleńskiego: I, Wstęp; II, Ludność; III, Oświata i moralność; 
IV, Stan sanitarny i dobroczynność; V, Insty tucje ekonomiczne; V I, Przemysł 
Kalisza; V II, H andel Kalisza; V III, Środki komunikacyjne; IX, Stan meljora- 
cyjujT i podatki, m iejskie. Okolice Kalisza, miasteczka, sady, wsie i gm iny. 
Nauczanie publiczne i moralność ludu. Pam flet we Francji, przez Zglińskiego. 
Obecny stan wojsk w Europie, przez Ludwika Jezierskiego. — Przeglądy teatralne 
i artystyczne. K rem er i Taine o sztuce grec., przez d -ra  P . Chmielewskiego. N a­
sze obecne malarstwo, przez J .  z Mazowsza, Nietoperze, komedja w 4-ch  aktach 
Edwarda Lubowskiego, recenzja H enryka Sienkiewicza. Kosa i kamień, przy­
słowie dram atyczne, J . I . Kraszewskiego. Okno na I-em  piętrze, dram at w 1 
akcie Korzeniowskiego, p. t . F iliberta , komedja w 3-ch aktach Em ila A ugiera 
przekład wierszem Kazimierza Kuszewskiego, p. t. Z powodu przedstawienia na 
naszej scenie „ In try g i i miłości11 F ryderyka Szyllera, p . t .—K rytyka i  bibljogrąffa 
informacyjna. Zawadzki, Mikołaj Rej z Nagłowic, Lwów, 1875, przez d-ra P io ­
tr a  Chmielowskiego. H. Guthe, Geografja powszechna, W arszawa, 1876. A u. 
Jeske, Mała gram atyka języka polskiego, wydanie 2-gie, Warszawa, 1876. St. 
Smolka d-or, Początki feudalizmu, studjum  historyczne, Lwów, 1874. Ad. 
Quetelet, Układ społeczny i jego praw a, Warszawa, 1874. Ju l. Niemirycz, 
Filozofja historji praw a. Warszawa, 1874. Ign. Boezyliński, Zasady g ram aty­
ki języka polskiego, Warszawa, 1874,'przez Ad. A n t. Krzyńskiego. Ad. Cbo-
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dyński, Dawne ustaw y m iasta  K alisza 1875. X . X . (Zgliński) Z pam ię tn ików  
ak to ra  te a tru  w G aw ronow ie, K raków  1875. Nowe książki naukowe angie lsk ie. 
Kazim ierz B rodziński, stud jum  S t. Bełcikow skiego, K raków  1875. —  Korespon­
dencje. L is ty  z G alicji, I I I .  Z n ad  N iem na, I I I ,  przez E lizę Orzeszkowy. Z n a d  
Prypeei, I, przez Sykstusa.^ L is ty  ze Szw ajcarji, I I I ,  przez T. T. Jeża  D ługo­
sza. Z nad Sekw any, I . —  Życiorysy. W spółczesne znakom itości europejsk ie, I .  
Guizot, pezez d -ra  W. M. O lendzkiego. I I .  G am betta , p . t  , S tan isław  Staszic, 
S tudjum  M aksym iljana G llicksberga. — Listy do redakcji. Przez B audouina de 
C ourtenay, p. P io tra  Chm ielow skiego, p. A dam a K irk o ra , p . E rn es ta  Świeżaw- 
skiego, p . J a n a  B assanow icza, p. L . Szczerbow icza-W ieczora—  Belletrystyka. L o ­
k a to r poddasza, szkic B olesław a P rusa. M lis, obrazek z życia am erykańskiego, 
p. B rc t.H e rta . N ie toperze , kom edja w 4 -ch  ak tach  E d. L ubow skiego. Satyra  
w stępna Ju v en a lisa  w pi'zekladzie Eelic. E aleńskiego. — Spostrzeżenia, rozbiory i do­
świadczenia, przez Ju l ja n a  Ochorowńcza ze w spółudziałem  czyteln ików . P o ró w n a­
nie tw órczości artystycznej M ickiew icza i S łow ackiego: List p a n i R om anji K. 
z K ordylów ki. L is t p . J. C. L is t  p a n i A. L is t p an i K. S. W rażen ia , uczucia 
i świadomość: L is t d -ra  H ryniew ieckiego z K ostrom skiej g u b e rn ji. K w estja  
budzen ia  sig na oznaczony godzinę: L is t stud . N. p rzy r. z W arszawy. L is t p. 
X. z R adom ia. L is t p. M ichała K rasuskiego- Siady daw nych w ieków. L is t p . 
Sob.esława Sękty . L is t p . J. C. L is t p . K. S. L is t p . D obrow ita . K w estj9, 
zm niejszenia powodów do pożaru. L is t in ży n ie ra  Krzyżanowskiego z R ygi. L is t 
p . Ja ro ck ieg o . P rzeczucia  i  p rzepow iednie: L is t p an i S. W alka  zacofanych i po­
stępowców w W iln ie . Nowe zag ad n ien ia . —  Kronika zagraniczna, przez K azi­
m ierza  Łuniew skiego. M alow idła Baudrego w foyer nowej opery  w Paryżu . D is ­
rae li jak o  rom ansopisarz . A leksander D um as Sca lpeur des fem m es. Sprawy bie­
żące, przez B olesław a P rusa . I, I I  (przez H en ry k a  S ienkiew icza), I I I ,  IV , Y, VI, 
V II, V III, IX , X , X I. —  Drobne nowiny. —  P ó ł r o c z e  I I .—■ 1. Artykuły wstępne. 
Nasza m łodzież. Nasze pow agi. Rzyd i urzędnicy . W alka z w ia trakam i. — 
2. Artykuły specjalne. Kalisz i jego  okolice, przez Ja n a  Je leń sk ieg o . O reform ie sy- 
dowej w K rólestw ie  polskiem , n ap isa ł A dolf Suligow ski. W spraw ie upadajycych 
posiadłości ziem skich, przez Sew era. O praw odaw stw ie kolei żelaznych, przez 
W ik to ra  P ią tkow skiego . —■ 3. Przeglądy i sprawozdania. Spraw y bieżyce, przez 
H enryka  S ienkiew icza. Spraw y bieżyce, przez Bolesława Prusa. K ongres ekono­
m iczny w M onachjum , przez P e re tza . W ystawa w E iład e lfji, przez d -ra  W . M. 
O lendzkiego. — 4. Ze słowiańszczyzny. H ercegow ina , przez d - ra  W . M. O lendz­
kiego. Bośnja, przez Teodora Tom asza Jeża. L u b o b ra ticz , p rzezN . W ojskowe 
położenie T u rc ji, przez S zach in-beja  (Kazim ierza B urzyńsk iego). —  5. Artykuły 

JilozoJiczne i przyrodnicze. W spółczesne k ie ru n k i naukow e. I .  Zasady francuzkiego 
pozytyw izm u, sk reślił A. A. E g er. W spółczesne k ie ru n k i naukow e, I I .  Metafi­
zyka i pozytyw izm  w A n g lji, d - ra  P io tra  C hm ielowskiego. A pokalipsa  z roku  
97, streszczenie i k ry ty k a  a r ty k u łu  E rn es ta  R enana, przez d -ra  P io tra  C hm ie­
low skiego. Oko i jego  znaczenie w m im ice tw a rzy , przez S tan is ław a  Tom a­
szewskiego. Józef K rem er, przez d -ra  P io tra  Chm ielowskiego. Poglyd na  n a tu ­
rę  i rozwój życia organicznego, p rzez d -ra  W . W ilczyńskiego. —  6. Artykuły hi­
storyczne. R odzina B orgjów , stud jum  h isto ry czn e , p rzez E d w ard a  Lubowskiego.
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Z Awinjonu do Polski, kilka rysów do historji stosunków polskich z pierwszej 
połowy wieku XIV-go, przez Kornelego Kozłowskiego. — 8. Artykuły krytyczne 
i sprawozdawcze. E lem entarz ścienny, przez Kazimierza Promyka. Przegląd 
dzieł i rozpraw tyczących się mitologji litewskiej, przez prof. A. Mierzyńskiego. 
Sprawozdania z ruchu naukowego we Prancji, przez S. R. K. Przegląd krytycz­
ny j sprawozdanie d-ra P io tra  Chmielowskiego. Obraz świata roślinnego, przez 
autorkę „Wieczorów czwartkowych11, ocenił A n . Ślusarski. Pilozofja Leibnitza: 
rozprawa d-ra Dajzenberga, rozebrał i ocenił Kazimierz Kaszewski. Anatomja 
pszczoły, przez Michała Gird woj na, ocenił An. Slósarski. Wzór rzeczypospolitej 
rządnej, przez Januszewskiego (z wieku X VI-go), rozebrał i ocenił d -or A leksan­
der Rembowski. 8. Listy do redakcji Niwy. L ist Jan a  Minkiewicza. L ist Zy­
gm unta Komarnickiego. List Kornela Kozłowskiego. — 9. Poezja. Oni i  one, 
kartki z natury, przez W iktora Gomulickiego. — 10. Dramat i powieść. Kochan­
kowie rusałki Balatonu, nowelka Naurycego Jokaya, tłumaczył d-or W.M. Olendz- 
ki. Dziwak, z opowiadania prawnika, nowela Elizy Orzeszkowej. W nętrze Pa­
ryża, przez Emila Zolę, przekład Stefanji Małaszkiewicz. Ricardo, tragedja w pię­
ciu aktach, przez Daniela Zglińskiego. — 11. Przeglądy literackie i artystyczne. Na~ 
si, komedja w pięciu aktach, przez Wincentego hr. Bobrowskiego, ocenił d-or W., 
M. Olendzki. Hamlet grany przez Irwinga na scenie londyńskiej, przez Sewera. 
Fejleton i fejletoniśoi, przez d -ra  W. M. Okońskiego. Niewinni, dram at w 3-eh 
aktach Władysława Okońskiego, ocenił d-or Jn ljan  Ochorowicz. Ze świata muzy­
cznego, przez Władysława Górskiego. 12. Korespondencje. L isty ze Szwajcarji 
T. T. Jeża. Z nad Sekwany. Z Odessy, przez Józefa Długosza. Z nad Tami­
zy , przez Sewera. Z Petersburga. — 13. Drobne nowiny. Stroussberg urzez 
d-ra W. M. Olendzkiego.

Ognisko domowe, tygodnik. W arszawa, wydawca Noskowski, 
redaktor Br. Przyrembel. 4-ka, wychodzi od r. 1873 w 800 egz.’ 
rocznie 52 numerów, rs. 4 kop. 50, z przesyłką rs. 6,

Opiekun domowy, pismo tygodniow e, sprawom wychowania, 
rzeczom społecznym, nauce, literaturze i sztuce poświęcone. W a r­
szawa, wydawca J. Korzeniewski, redaktor H . Perzyński, wychodzi 
od roku 1S64, w 1,200 egz., rocznie 52 numerów, z dodatkiem 12 
tomów powieści rs. 5, z przesyłką rs. 8.

Pamiętnik Towarzystwa lekarskiego, (zob. Medycyna, str. 121). 
Przegląd katolicki, (zob. Dzieła religijne, str. 196).
Przegląd krytyczny, (zob. Historja, str. 136),
Przegląd lekarski, (zob. Medycyna, s tr. 121).
Przegląd miesięczny. Kraków. 8-ka, wychodzi od roku 1874, 

rocznie 12 zeszytów rs. 9, z przesyłką rs. 10.
Przegląd postępu nauk lekarskich, (zob. Medycyna, s tr. 121), 
Przegląd techniczny, (zob. Technologja, str. 146).
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Przegląd tygodniowy życia społecznego, lite ra tu ry  i sztuk p ię­
knych. Warszawa, redaktor i wydawca A. W iślicki. Fol., wycho­
dzi od roku 1865, w  2,700 egz., rocznie 52 numerów i 12 tomików 
powieści, rs. 6, z przesyłką rs. 8.

T reść: Artykuły wstępne. W spom nienie 1874 r .  Do obyw ateli ziem skich. 
O no tatach  statystycznych W arszawy. Środki ochrony lasów . O obowiązkach 
kom itetu  san itarnego  m . W arszawy. O naszym  fabrycznym  i  rękodzielniczym  
przem yśle. O kasie em erytalnej górniczej w Dąbrowie. B laga w nauce. S o lid ar­
ność lekarzy kalisk ich . Sprzedajność w prasie. Posiedzenia roczne Tow arzystw a 
zachęty sztuk  pięknych. Nasze pism a hum orystyczne. Środki zabezpieczenia la ­
sów w łościańskich od zniszczenia. Prześladow anie pracującej m łodzieży żeńskiej 
w W ilnie. W alka re lig ijna . Co do budow y domów w W arszaw ie. Spraw y m ie j­
skie. H onorarja  au torów  dram atycznych . K ółka wspólnej pracy. K antory  s trę - 
czeń guw ernan tek  i bon zagranicznych. C uda. Swobodna dyskusja prasy pod 
względem  objawów społecznego życia. O potrzebie u  nas w iejskich ochron. O k lę ­
skach zrządzanych przez burze i wylewy wód. Obecny stan  naszego w łościaństw a.
0  potrzebie założenia ogrodu  zoologicznego. M achiny  rolnicze. O grodnictw o 
dawniejsze i teraźniejsze. O stowarzyszeniu spożywczem M erkury . Za kulisam i, 
spekulacji. M uzeum  przem ysłowo-rolnicze. O ru ch u  um ysłow ym . Obowiązki re ­
dak to ra . Spraw y defraudacyjne. Kiedy będziem y m ieli tan ie  m ieszkania. Zasady 
główne reform y sądowej. Na p iedestale . Na m anow cach przem ysłu: 1) W yzy­
skiw anie. 2) L icencja. Środki zaradcze. P rzed ruk i. —  Kwestje lieiące: W iado­
mość o robotach inżyn iersk ich , m ających się w ykonać na u licach  i p lacach War­
szawy i P rag i w 1875 r .  T ow arzystw o m uzyczne. U łaskaw iony w ystępek . P o ­
siedzenie ogólne akcjonarjuszów  łaźni parowej i łazienek na Zjeździe. O dzisiejszych 
szkołach i nauczycielach ludow ych w k ra ju  naszym , przez H . B. Tarczyńskiego. 
Posiedzenie ogólna członków stow arzyszenia wzajemnej pomocy sujektów  hand lo ­
wych w yznania mojżeszowego. Przym usow a początkow a ośw iata i w ydaw nictw o 
książek ludowych w Eosji. U bolew anie nad posiedzeniem akcjonarjuszów  drogi 
żelaznej warszaw sko-bydgcskioj odbytem  w d n iu  25 czerw ca r .  z. Pskow ska szko. 
ła  m iernicza. — Przeglądy. P rzegląd prasy  perjodycznej: styczeń, lu ty , m arzec, 
kw iecień, m aj, czerw iec, lip iec i sierpień, wrzesień i październik. Przegląd  han- 
dlovro-finansowy. P rzeg ląd  przem ysłow o-tcchniczny. P rzeg ląd  n au k  p rzy rodn i­
czych. P rzeg ląd  podróży i odkryć geograficznych. P rzeg ląd  naukow y: Um owa 
społeczna (C ontrat social), J . J . Rousseau. G eografja współczesna: 1) w ystaw a 
geograficzna w Paryżu. — Literatura polska. L ekcja o rzeczach. N auka o rzeczach 
przez H . W srn ica : Św iat i dzieci, czyli n auka  o rzeczach, przez Aug. Jesk e  cz.
1 i I I . M. Fape C arpentior: L ekcje o rzeczach, konferencje z 1857 r .  p rzekład  
w 1873 r .  Pow rót do gniazda, powieść J .  I .  K raszew skiego. O dkry te  k a rty , Z a- 
charjasiew icza. T rzy la ta  dziejów naszych w X V II I  w ieku. Ze w spom nień o Ada­
m ie: A . E . O dyńea. L is ty  z podróży. O p rosty tu c ji, n ap isa ł J .  M. Kam iński, 
ocena W ism onta. Księżniczka B eata , powieść M. U nickiej. Dzieła dram atyczne 
W . Ssekcpira, p rsek łady : CL K oźm iana, I. Paszkowski i L . U lricha pod redakcją  
J .  I .  Kraszewskiego. — Profile. J a n  Chęciński. A dam  A snyk (E l— y), przez Józ.

17*
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Kotarbińskiego. Jacenty Sachowicz. Charles Lyell (wspomnienie). E dgar Qui- 
net (wspomnienie). Charles Kemusat (wspomnienie). S tuletnia rocznica 0'Con- 
nell’a. Maurycy Jokay, studjum literackie. Hr. Aleksy Tołstoj. — Literatura za­
graniczna. Praca kobiet w XIX w ., przez Pawła Leroy Beaulieu. Literatura 
angielska, okres od 1860—1874 r.: Powieścio-pisarze, streszczenie z Barrota, przez 
Niewiadomskiego. Kuszenie św. Antoniego, poemat G. Plauberta, ocena Zgliń- 
skiego. Nowy duch, przez Edg. Quineta, ocena Zglińskiego: I)  Filozofja kwaśnego 
humoru. II) Filozofja złudzeń. I I I )  Filozofja rozpaczy. Tłum aczenia naszych poe­
tów (Malczewski i Mickiewicz). Z piśmiennictwa chorwacko-serbsbiego. Pozytywna 
nauka moralności, (dr. Eug. Bourdet, De la morale dans la philosophie positive. Dr. 
Clavel. La morale positive, Paris 1874). Dr. Jakób C aroi jegohistorjapolska, ocena 
W. Przy borowskiego. B ret Hartę, powieściopisarz amerykański, studjum, przez 
W alerję Marene. Przegląd literatury niemieckiej. Humorystyczna proza XIX w., 
Niemiecka prasa. Europa w 1874 r. (Historyczny kalendarz Schulthesa). — Nauki 
historyczne. Krzyżacy w Prusach 1230— 1410 roku, przez W . Przyborowskiego. — 
Nauki filozoficzne i  społeczne. Ostatnie naukowe badania : Volkerkunde von Oscar 
Peschel. Culturgeschichte in  ihren naturlichen Entwickelung bis zur Gegenwart 
von Friedrich von Hellwald. Responsibility in M ental Disease by dr. K. M aud- 
ley. London 1875.- Bau und Leben des socialem KOrpers von dr. A lbert Schaffie. 
Tubingen 1375. Z.dziedziny archeologji przedhistorycznej. O starożytności 
człowieka, przez W. Niewiadomskiego. Mesologja. Stosunek sił rasy słowiań­
skiej. Akademja medyczna belgijska Ludwika Luteau. — Sztuki piękne. Prze­
gląd paryzkiej wystawy sztuk pięknych. Wystawa towarzystwa zachęty sztuk 
pięknych. Batalijne malarstwo polskie i January  Suchodolski. — Odczyty. Od­
czyty na korzyść osad rolnych: pp. Krashaara: O zbytku; p. Faleńskiego: Ofiary 
szyku; p. Suligowskiego: O cenie i drożyznie; p. Korzona: O umysłowości Gre­
cji, jej religji, sztukach, filozofji; p. Mayzla: O zabezpieczeniach na życie; p. Sztu- 
kowskiego: Sprawa krym inalna i świadkowie; p. Gregorowicza: O zasobie społecz­
nym; p. Maks. Gliiksberga: O prawach autorskich i artystycznych; p. W alerji 
Marrene (Morzkowskiej) O pracy; p. Elizy Orzeszko: W pływ nauki na rozwój miło­
sierdzia. Odczyt prof. Cesarskiego uniwersytetu warsz. W altera: O znaczeniu ko­
biety w medycynie. — Podróże i szkice. Z Niemiec: Nowe prądy. Rachunki. W po­
selskiej izbie. Wolność w kozie. O A nglji. Tyndall. Oryginały. Uroczyste dni. 
Kłopoty. Byron i Darwin. Russel. Rumunja, przez Łukasza z Wielkopolski. B a- 
jadera. Zaswojskim śladem (Lotniki). Słowacy. Podbój państwa atmosfery Czter­
dzieści dni żeglugi balonem, Brown’a. Obrazki z Hercegowiny. Iwa ostatnia 
z Boskowiczów, legenda. — Beletrystyka. Idealiści, powieść Jana  Lam a, tom I .  
Listy z po za ziemi.  ̂ Marudy Piskorza z Łęczyckiego. Zwierciadło, spisuje co 
w niem widzi Krotofil Żminda. Stowarzyszenie Filharm onja C. Dur. Letni kar­
nawał. Z pod ręki, rau t I. Niewinni, dram at w 3-eh aktach W. Okońskiego.__
Poezje. F ia t pax, przez A. Pileckiego. Dwie struny, przez A. Pileckiego. Garbus 
z Bononji, przez W ład. Ordona. Noc grudniowa z Musseta, przez Józefa z Mazow­
sz a .— Polemika. W przedmiocie artykułu: nasi znakomici uczeni, p. Ju l. Ocho- 
rowioz. W kwestji kolei wars.-bydgoskiej i artykułu p. B. Maciejowskiego. 
W przedmiocie artykułu w Nr. 12 Kroniki rodzinnej: Słówko o dawnym kon-
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wikcie K onarskiego, przez W ism onta . P rzyczynek do h isto rji b lag i warszaw skiej 
polem ika p . B audoin de C ourtenay z redakcją  Gazety w arszaw skiej. G roch na 
ścianę, przez tegoż. — Teatr. N ietoperze, kom edja w 4-ch ak tach  Edw . Lubow - 
skiego, ocena Zglińskiego. K oneserzy, kom edja przez Jo rd an a . Kosa i  kam ień , 
przysłowie d ram at I . J .  Kraszewskiego, ocena Zglińskiego. In try g a  i m iłość, t r a -  
gedja w 5-ciu  ak tach , F ryd . Szyllera. F i l ib e r ta , kom edja w 3-ch ak tach  z A u - 
g ier’a, przekład K. Raszewskiego. W it Stwosz, d ram a t w 5-eiu ak tach  przez 
AYinc. R apackiego. W ystęp panny  M ajeranowskiej w kom edji Śluby pan ień ­
skie. Młoda wdowa, wznowiona kom edja K orzeniow skiego. Na łasce zięcia, ko­
m edja z francuzkiego. W ystęp pp . M ikulskich w  dram acie M ontjoye i p . C ybul­
skiego w Żydach. G racz, d ra m a t Ifflanda, przekład Z. A nczyca. M arzenia M ał- 
gorzaty , kom edja Y ercousin’a, z francuzkiego. W ystęp  panny  D eryng, a rty s tk i 
lwowskiej. Po ba lu , kom edja z niem . T . H ertza . II bacio, kom edja z n iem iec. 
W ystęp panny Łobaczewskiej. W ystęp p. Puchniew skiego. W ystęp panny  W e- 
trowicz. S ta ra  rom antyczka, kom edja St. Bogusławskiego. Jakoś to  będzie, przy­
słowie pram atyczne F lo r. Łagow skiego. F ebris aurea , kom edja Z. Sarneckiego. 
Fałszywi poczciwcy, kom edja w 4-ch  ak tach  B a rrie re ’a, p rzek ład  I .  1)/. erzkow- 
skiego. Spadochron, kom edja A lf. Belle. W ystęp p. Jam nickiej w Poczwarce. 
Korespondencje. Z K rakow a, z F lorencji, przez d -ra  A . W ołyńskiego; z P e tro k o - 
wa, z Rygi, z Sk iern iew ic, ze Lwowa, z K ijow skiego, z Łodzi, z P a ry ża , z Kijow­
skich kontrak tów , z W ilna , z K am ieńca podolskiego, z G ubern ji podolskiej, z G u- 
bern ji wołyńskiej, z Radziejowa, z P e tersb u rg a , z T orunia, z Grójca, z Ż ytom ie­
rza, z Moskwy, z Płocka, z L ondynu , z S ierpca , z Goldyngi. Notatki dla kupują­
cych książki. — Kromka powszechna. — Echa. W każdym  num erze. B łędne o g n ik i.

'Przewodnik naukow y lite rack i, (dodatek  do „G azety  lwow­
skiej),11 wychodzi od r. 1873, rocznie 12 zeszytów, rs. 4, z przesyłką 
rs. 5.

Treść: Historja. D z i e d u s z y c k i  Maurycy h r . ,  Zeszłowieczny dziennik lwow­
ski —  Starostow ie ruscy i lwowscy. G órski K azim ierz, S tosunki Kazim ierza S p ra ­
wiedliwego z R usią. J . . . .  A nton i d -o r, Stanisław  A u g u s t w G rodnie . K antecki 
K lem ens, Sekre tarz  S tanisław a A ugusta . K ętrzyński W ojciech d -o r, S tanisław  
M orawski. Przyczynek do h istorji fałszerstw  w Polsce. K ubala  L udw ik  d-or, 
Proces Radziejowskiego. —■ Pierwsze L iberum  ve to . Liske Ksaw ery d -o r. K rzy ­
żacy w Polsce w roku  1497. L ukas S tan isław , Przyłączenie Mazowsza do koro­
ny polskiej. M ałecki A ntoni d -o r, W ew nętrzny ustrój w pierw otnej Polsce. Roz- 
g ląd  w dziejach w ew nętrznych pierw otnej Polski. Kościelne stosunki w pierw ot­
nej Polsce. K lasztory i zakony w obrębie wieków średnich . Rozgląd w dziejach  
i  polityce pierw otnej Polski. M aurer Rom an. Proces królowej Jad w ig i. P ro h a- 
ska A ., H ussyta polski. —  Estetyka i literatura. Chlędowski K azim ierz, Rzymscy 
satyrycy upadającego cesarstw a. Dzieduszyski W ojciech. Wycieczka do A ten  s ta ­
rożytnych. A teny za Peryk lesa. K antecki A . d-or, Sebastjan  Fab jan  Klonowicz i je ­
go poem at o Rusi. Łoziński B ronisław  d-or, Słowo za M odrzew skim , Łuszczkiewicz 
W ładysław . O m alarstw ie historycznem  dzisiejszej epoki. P rochaska A ntoni, K onrad 
W allenrod w poezji a  w dziejach.— Kwestje pedagogiczne. Ekonomja spółeczna. O chen- 
kowski W ładysław  d-or, O podatku  zbytkow ym , S tarkel Ju liusz, W ychowanie klas
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robotniczych. — Pamiętniki. Archeohgja. Glogier Zygmunt, Li.it do redykcji. 
Martynowski F r. X ., Cmentarzysko pogańskie w Tościańcu. Oświęcim Stanisław 
z Kunowy. Podróż do Włoch. —  Miscelanea, J .  Antoni d-or, M aterjał do ob­
jaśnienia początku konfederacji Targowickiej. Liske Ksawery d-or, Do charaktery­
styki Katarzyny II. Maciejowski Wacław Aleksander, List otw arty do prof. J. 
Hannela z powodu artykułu jego w Pamiętnikach akademji południowych Słowian. 
Zapiski krytyczne. —— Rozbiory dzieł. Benoni d-or K., Rys geografji i historji po­
wszechnej, T . I. zeszyt I I ., recenzja A. Dobroszyńskiego. Piekosiński F ranci­
szek d-or, Kodeks dyplomatyczny katedry krakowskiej. Recenzja d-ra Ksawerego 
Liskego. Caro, d-or, J, Liber Cancsllariae Stanislai Ciołek. Ein Formelbueh der 
polnisehen Konigskanzlei etc., recenzja d-ra  Ksawerego Liskiego. Zeisberg 
Heinrich d-or, Laski Johanes, Erzbischof von Gnesen und sein Testam ent, re ­
cenzja R. M aurera. Reifenkugel Karl d-or, Die Grundung der romisch-katoli- 
schen Bisthiimer iu den T erritorien Halicz und W ładim ir etc., recenzja p. A. P.

Przyjaciel dzieci, (zob. Dzieła dla dzieci, str. 186).
Przyroda i przem ysł, (zob. N auki przyrodnicze, str. 115).
Rolnik, (zob. Technologja, str. 146).
Świat m uzykalny, (zob. N u ty , str. 267).
Szkoła, (zob. Pedagogika, str. 169).
Tygodnik ilustrowany. Warszawa, wydawca J. U nger, redak­

tor L. Jenike. Fol., wychodzi od roku 1859 , w 5,000 egz., rocznie 52 
numerów, rs. 8, z przesyłką, rs. 12.

Treść: Półrocze I. 1. Życiorysy. Chęciński Jan , przez St. M. Rzętkow- 
skiego. Dziekoński Tomasz, przez L . Jenikego. Falkowski ks. Jakub , p . W. 
Nowickiego. Górski W alerjan, p. K. Korotyńskiego. Lyell Karol, p. W. Nie­
wiadomskiego. Opacki Chryzanty, p. Z. Glogera. Ricord Filip, p. d-ra Leyittoux. 
Siemiradzki Henryk, p. L , J . i F .T .  Słomiński Józef, p. W. Smoleńskiego. 
Smetana Fryderyk, p. J .  Kleczyńskiego. Stanczukowski d-or W alenty, p. J .  Z. 
Suchodolski January , p, J. Wojciechowskiego. W ilkońska Paulina, p. W. Koro­
tyńskiego. I I .  Opisy miejscowości, kościołów, zamków i gmachów. Lubstowo. Kościół 
parafjalny w Ostrołęce, p. Sz. Wyszyńskiego. Porta  T iburtina w Rzymie, p. F . 
M. S. Ruiny opactwa sulejowskiego, p. tegoż. Wejście do ratusza w Zgorzelcu, 
p. L. J .  Zamek w Buczaczu, p. t. — I I I .  Pamiątki historyczne. Posągi Stefana 
Batorego i Jana III w Padwie, p. L. J. IV . Rzeczy ludowe. Rusini z Kokucin. 
fypy galicyjskie, H. Rodakowskiego: Gumienny, Posłaniec z telegrafem, Karbo­
wy, Rzeźbiarz wiejski, Chłopiec przy stajni, Stajenny, Iwan, A rendarz. — F. Po­
wieści i opowiadania. Przygody pp. Marka i A gapita, opisał Jordan. E li Makower, 
powieść p. Elizę Orzeszkową. — W  dodatku nadzwyczajnym: Księżniczka wrzo- 
sów, powieść E . M arlitta, w przekładzie M. Jarm und. Dziewczyna z Pyrenejów, 
powieść Eli B erthet’a w przekładzie Marenicza. — VI. Poezje. Z W iktora Hugo, 
przekład KI. Podwysockiego. Ideały, p. St. M. Rzętkowskiego. Wspomnienie’ 
p . Adelę K. (Hanieką). Z rzeczywistości, p. F , Kozubowskiepo. Róża, p. Wa-
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claw a Pomiana. Na wiosnę, p . Ed. Znatowicza. Gawęda o kredycie rolniczym, 
p. A. Dembowskiego. Swigto bajram u, p. W. Dzieduszyckiego. Z W irgiljusza, 
przekład Eelicjana. Z Lermontowa, przekład J. W itkiew iczów ny.  V II. Po­
dmie. Wspomnienia z wycieczki po Mołdawji, przez L. Falkiewicza. W yprawa 
austrjacka do bieguna północnego, tłum . W. Noskowski. Podróże i odkrycia 
morskie irlandczyków, z p. Gaffarei tłum . J. Czernicki. W spom nienia z pobytu 
w Indjaeh wschodnich, z L. Jacolliot’a, przełożył W. Noskowski. Wycieczki po 
Kaukazie i Gruzji, p. R. Klonowskiego. — V III . Studja literackie. Sobótka. Ze­
stawienie dwóch wieków i dwóch indywidualności, p. P . Chmielowskiego. S ta ­
nowisko romansu w literaturze angielskiej, z L. Quesnel’a, tłum . G. Czernicki. 
Nowożytny dram at historyczny, z K. Gottschall’a, tłum . Br. Chlebowski. — 
IX . Przegląd piśmienniczy. Wiadomości archeologiczne, p . F . M. S. O poznawa­
niu temperamentów dzieci, p. Szczerbowicza-Wieczora. — X . Przegląd teatralny. 
Nietoperze, p. K. Raszewskiego. Koneserowie, p. t. Krytycy, p. t .  Kosa i ka­
mień, p. t. Intryga i miłość, p. t . F iłiberta, p. St. M. Rzętkowskiego. W it 
Stwosz, p. K. Kaszewskiego. F lisacy , p. t . Młoda wdowa, p. t . Na łasce zięcia, 
p. t. — X I . Przegląd muzyczny. Ze św iata muzycznego, p. J .  Kleczyńskiego.— 
X I I  Przegląd malarstwa i rzeźby. Szachy ś. p. Heleny Skirm unttow ej, p. J .  I. 
Kraszewskiego. Stanisław  A ugust, przyjmujący artystów  w Łazienkach, obraz 
K. Millera, p. L. J . .  Śmierć Timonefanesa, obraz Al. Besnard’a, p. L. J .  Gla- 
djator pokonany, Gerome’a, p . F. T. Medaljerzy włoscy, F . Sypniewskiego, p. 
F . M. S. Sardanapal, E . Delacroix, p. F. T. Sprawozdanie z wystawy towarzy­
stwa zach. szt. pigk., p. J. Wojciechowskiego. Szekspir przed sądem, obraz J. 
Schrader a, p. L. J. Wisła, posążek K. Klossa, p. L. J .  Lawaterz w stylu od" 
rodzenia, p. L. J .  W ystawa rzeźb Cyprjana Godebskiego, p . St. M. Rz. Okno 
malowane na szklcw kościele św. Jana , p. F. M. S. W ybór szkatułek, obraz Bar- 
th ’a, p. L. J .  Nazajutrz po Waterloo, obraz B ayard’a, p. L. J . — X I I I .  Histo- 
rja. Marja Antonina, z korespondencji Mercy’ego, przekład S. Czernickiego. 
Pierwotna siedziba ludów indo-europejskich, z H. von Wolzogena, tłum . Br. 
Chlebowski. Rachunek sumienia Marka A ureliusza, przekład tegoż. O życiu 
umysłowem Grecji, p. T. Korzona. Kapitulacja sedańska, p. L. Jezierskiego, 
tłum . Br. Chlebowski. A syrja i Chaldea, p. A. Rambaud, tłum . B. Czerni­
cki. — X IV . Rzeczy społeczne. Handel kulisam i, przez O. Beta, przeł. G. Czerni­
cki. Małżeństwo w stosunku do prawodawstw starożytnych i nowożytnych, z J . 
Barona, tłum . Br. Chlebowski. Dobroczynność amerykańska, p. L. S im onin’a, 
przekład Br. Chlebowskiego. Em igracja ludów europejskich, p. A. de Fontper- 
tuis, tłum . Br. Chlebowski. Stowarzyszenia spożywcze u nas, p. A l. Makowie­
ckiego. Odpowiedź na artykuł: O stowarzyszeniach spożywczych u nas. X V . 
Nauki przyrodnicze. Rośliny mięsożerne, z M. Hockera, przełożył W. Noskowski. 
Z najnowszych postępów m eteorologji, p. W. Niewiadomskiego. —• X V I . Filo- 
zoffa. Najnowszy zwrot filozofji niemieckiej, tłum aczył Br. Chlebowski.—X V I I .  
Etnografja. Brazylja i jej rozwój obecny, z  F. H ellw ala'a, przełożył G. Czerni­
cki. — X V I I I .  Rzeczy bieżące. Zużytkowanie zapisu ś. p. Staszica. Szpital dla 
dzieci, p. S t. M. Rz. Obrazy z żywych osób na dochód Przytuliska, przez L. J .  
Nekrologja półroczna, p. J .  Heppena. Odsłonięta tajem nica, p. Br. W ypadek
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na drodze żelaznej warsz.-terespolskiej w dniu 20 m arca. Pożar i rozbicie się 
parowca Japonja. Wypadek zawalenia się domu przy ulicy Dzikiej, p. St. M. 
Bz. Pierwsze przedstawienie W ita Stwosza, p. L . J .  Obchód stuletniej roczni­
cy urodzin ks. Falkowskiego, p. W ł. Nowickiego. Z chwili obecnej ruchu nau­
kowego, p. W. Niewiadomskiego. K atastrofa balonu Zenit, p. L. J .  Przyrząd 
pływacki Boyto’na, p. t. Obecny stan  Insty tu tu  głuchoniemych i ociemniałych, 
p. W. Nowickiego i L. JenikegO. Wystawa powszechna w Filadelfji, p. L. J . .  
Pożar w Międzyrzecu, St. M. Ez. Projekty komunikacji między Calais i  Dow- 
rem , p. L. J . Towarzystwo kredyt, ziem. w Kr. polskiem, p. J . G rajnerta. Stu- 
dzieniec, p. J .  Maternickiego. —• X I X .  Artykuły treści mieszanej'. Dzieje zegarm i- 
strzowstwa, p. F . M. S. Przy pługu, p. L. K arnawał w Rzymie, p L. J .  C zaro­
dziejski grajek, p. S t. M. Rzętkowskiego, rys. A ndriolli. Dopełnienie wiado­
mości o Michale Brzostowskim, p. L. Rogalskiego. Jam es Gordon B enett i New 
York Herald, p. C. V arigny, tłum aczył G. Czernicki. Nowo-otworzona część 
galerji Luwru, p. L. J . Okrucieństwo względem zwierząt, z L . Quesnel’a, tłum . 
B r. Chlebowski. — X X . Kopje obrazów. L utnista, z Meissonier’a. Politycy, ze 
szkiców W. Wereszczagina. Sylvia, z R. Sorbi. Przegląd stadniny, z akw a­
reli J .  Kossaka, rysował F . Sypniewski. Włoszka z dzieckiem, z V. Maj den a, 
rys. W . Kossak. Rzeź niew iniątek, kopja z Siemiradzkiego. Zniszczenie Sodo­
my i Gomory, z tegoż. Tobjasz przywraca wzrok ojcu, z tegoż. Nad brzegiem 
jeziora, z F. Aubert’a. W przedsionku klasztornym , z Meissonier’a. Rozmowa, 
z obrazu Kassini’ego. Głowa starca, podług D irer’a. Poranek w lesie, z Ceza­
ra  de Cock. Chrystus niesiony do grobu, z Cesari’ego. Chrystus w grobie, z H. 
Levy. Przymuszony model, z Al. Kowalskiego. Jutrzenka, z J . Szermentow- 
skiego. Pacjenci, z Al. Kowalskiego. Hazardowna gra , z K naut’a. Jazda!, 
z Maszyńskiego. Miesiąc maj, z Szermentowskiego. Wiosna, z Cot’a. Święty 
Tymoteusz, z Riss’a. ■—- X X I .  Rysunki bez artykułów. Nowy rok, pomysł i rysu­
nek W. Gersona. Po ciężkiej chorobie, rys. A ndriolli1 ego. Przy grobowcu, z te ­
ki A. G rottgera. Wieża ratuszowa i baszta w Wieluniu. Były pałac biskupów' 
we Włocławku. Kościół katedralny  we Włocławku. Pożegnanie, rys. P iątkow ­
skiego. Odpoczynek myśliwych, rys. Piotrowskiego. Wiosenne drogi, rys. St" 
W itkiewicza. T arg  wielkanocny za Żelazną bram ą, rys. F . Sypniewskiego. 
W alka o byt, rys. St. W itkiewicz. Tygrys duszący krokodyla, rzeźba Cain‘a. 
Pierwsza nauka, rys. Ks. P illa ti'ego . W zajeździe, rys. S. Masłowskiego. J e ­
stem sam na świecie!..., rys. E. M. A ndriolli'ego. Wieczór, rys. Chełmońskiego. 
Drugiego dnia Zielonych świątek. Pow rót z pola, rys. W ł. Kamińskiego. Józef 
Kremer, rys. Tegazza. Z okolic Wilanowa. Z podróży do B ałty  i Chocimia, 
rys. J. Kossaka. Karol L ibelt, rys. Tegazza. —  X X I I .  Korespondencja Tygodnika 
ilustrowanego. Z Petersburga, p. M. Ze Lwowa, p. W. Zawadzkiego. Z Krako­
wa, p . A. Bełcikowskiego. — X X I I I .  Szkice charakterystyczne i humorystyczne. Po- 
kątny doradzca, rys. E. M. A ndriolli. Odwiedziny rządcy, p. F. Kostrzewskiego 
Pod Tarnowem, p. t. W księgarni, p. t . Sąsiedzkie nowiny, p. t .  Fałszywe 
przysłowie, p. t. Niezawsze co prawda, to  nie grzech, p. t . Niebezpieczny, p. 
E. M. Andriollego. — X X I V .  Kronika zagraniczna, przez J .  I. Kraszewskiego. 
Paryzka, p. J .  G. Tygodniowa, w każdym numerze. — X X V . Przeglądpolitycz-
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ny, szachy i  rebus w każdym n u m erze .— Półrocze II . I . Życiorysy. Bagniew- 
ski Adam, p. A. Szateńskiego. Beithel Karol, p. K. Plenkiewicza. Cavour, p. 
O. Speyera. Czapski hr. M arjan, p. S. Br. D ering, Karol, z J. Forstera. For­
ster Karol, p. A. Grąbczewskiego. Hoffman Karol, p. A. Pawińskiego. Jeske 1 
August, p. K. Korotyńskiego, M ichał-Anioł Buonarotti, p. S t. M. Rzętkowskie- 
go. Nowiński P iotr, p. S. Budzińskiego. Orda Napoleon, p. Bolę. Osiński 
Ludwik, p. St. M. Bzętkowskiego. Quinet E dgar, p. G. Strossmayer ks. biskup 
Józef Jerzy, p. Al. Jabłonowskiego. Tommaseo Nicolo, z H ildebranda. Wołon- 
czewski ks. biskup Maciej Kaźmierz, p. W. Korotyńskiego. Zawadzki Adam, p. 
tegoż. — U . Opisy miejscowości, kościołów, zamków, gmachów i zabytków przeszłości. 
Zakład leczniczy w Gorbersdorfie, p . E. H. Zakład termiczno-leczniczy w Stei- 
nerhofie, p. d-ra K. D. Kąpiele morskie na wyspach E oekr i  Sylt, p. d - r a N .  
Ruiny zamku w Trembowli, p. E. M. S. Nowe-Miasto, p. Chodorowicza. Ruiny 
zamku Piastów w Lignicy, p. L. Jenikego. Kościół parafjalny w K uczborku. 
Pobojowisko kirchholmskie. W nętrze kaplicy sykstyńskiej, p. E. T. Grobo­
wiec Katarzyny Ossolińskiej, p. E. M. S. — 111, Artykuły treści naukowej'i społecz­
nej. Afryka i niewola, z Leona Quesnela. W yprawy Pizzara, z J .  S ch e rra . 
Pierw otne ludy Europy, ź Yirchowa. Jedność m oralna rodu ludzkiego, p. P., 
Janeta . Kremer i Libelt, p. Krupińskiego. Szkice z państw a Elory, p . W. Nie­
wiadomskiego. Hadży-Dawlet-Gierej, opowiadanie historyczne E . Suryna. Jo ­
anna d ‘Arc, z C. Hirzela. Z obecnej chwili ruchu naukowego, p. W. Niewia­
domskiego. Aristonikos, według K. Bichera. Mem&s. Sztuka i bogi egip­
skie, z E . Gebharta. Sprawy gminne, p. Al. Makowskiego. Nowy-York i spo­
łeczeństwo amerykańskie, p. L. Simonina. Z m etropolji Turcji europejskiej, p . 
H. Korwina. — IV . Z  dziedziny gospodarstwa społecznego. Towarzystwa zaliczko- 
wo-wkładowe, p. Al. Makowieckiego. ICwestja spożywcza, p. tegoż. Kwestja 
poprawy dróg bitych, p. F. Beneweniego. Kuchnie tanie, p. Al. Makowieckie­
go. — V. Poioieści i opowiadania. R esurrecturi, powieść, J .  I. Kraszew skiego. 
Pięć P , a jedno R., ram ota, p. J .  Horaina. — VI. Podróże. Z wieczorów nad 
Tamizą, p. W . Maleszewskiego. W yjątki z podróży po Afryce, p. d-ra Stellę- 
Sawickiego. Wrażenia z podróży po Portugalji, z L. Quesnela. Wyspy lipa- 
ryjskie, z F . Ratzela. — TU . Poezje. Partenon, p . W. Dzieduszyckiego. F rag ­
m ent z poematu. Trzy siostry, p. Martę. Nawrócenie, p. A leksandra. W je ­
sieni, p. t. Widzenie, p. A. Konieczną (Hanicką). Sursum cor, p. Kamoeką. 
V anitas, p. St. M. Bzętkowskiego. Idylla miejska, p . W. Gomułickiego. Róża 
i dziewczę, p. A. Żmudzińskiego. — V III . Przegląd piśmienniczy. Studja o obe­
cnej literaturze powieściowej francuzkiej, p. W. Marrene. Słówko o dwóch n a j­
nowszych historycznych powieściach Kraszewskiego, p. L. Sz. W. Zasady g r a ­
m atyki języka polskiego, ułożył J . Boczyliński, p. W. Grochowskiego. Kilka 
ustępów z historji feljetonu, z E rnesta  Ecksteina. Gorais, S. Klonowicza, p. L. 
Sz. W . I X .  Przegląd teatralny. Jakoś to będzie, p. K. Raszewskiego. Fałszywi 
poczciwcy, p. t . Spadochron, p. t. Niewinni, p. t. Febris aurea i W jesieni, 
p . t. Przed ślubem, p. t. —• X . Ze świata muzycznego. Przez Z. Noskowskiego.
P. G. Roguskiego. — X I . Przegląd sztuk pięknych. Sielanka w więzieniu, Ju - 
ljnsza Goertza. Gra w mora, z obrazu A. Gierymskiego. Pierwsze pieszczoty,
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z F irm in  G irarda. Pomnik Teofila Gautier. Posąg rzeczypospolitej pół.-ame­
rykańskiej, model K. Klossa. Śmierć M argiera, z obrazu Alchimowicza, p. W. 
K. W ystawa obrazów we Lwowie, p. W . Zawadzkiego. Resfa broniąca ciał sy­
nów, obraz Beckera, p. L . J. Oblubienica lw a, obraz Maxa, p. t. F ia t, K le­
mensa Boryczewskiego, p.A . E gera. Polowanie na niedźwiedzia, rysunki J . 
Kossaka, p . L . J. Sprawozdanie z wystawy tow. zach. sztuk pięk., p. J . W .  
Esterka, obraz Gersona, p. L . J .  Odpoczynek karaw any, z Chlebowskiego, p. 
F . T. — X I I .  Artykuły treści mięszanej. Towarzystwo tatrzańskie. Pracownia 
H. M akarta w W iedniu. Podanie o początku osady Pustelnik, p. F . M. S. Fran- 
cuzczyzna, p. W. Raszewskiego. Bracia ślubni, p . St. M. R. Kobieta z miesz­
kań nawodnych. Cel chybiony, p. St. M. R. Ujście D unaju, p. F. Sulim ier- 
skiego. — X I I I .  Rzeczy bieżące. Powódź w południowej Francji, p. L . J. Ob­
chód stuletnicy gim nazjum mitawskiego, p. t .  Kongres geograficzny w Paryżu. 
Wystawa rolnicza w Szawlach, p. J . Z. Szkoła techniczna, p. W. Grochow-skie- 
go. U gniatanie szabru walcem parowym. N ekrologja półroczna, p . J .  Heppe- 
na. K ilka słów o drodze obwodowej w Warszawie, p . J .  K. — X IV . Korespon­
dencja Tygodnika ilustrowanego. Z Poznania, p. Cz. Z Krakowa, p. A. B. Ze Lwo­
wa, p. W. Z. Z nad Pilicy, p. Wilisława. Z Petersburga, p. M. Z Londynu, 
p. Sewera. — X V . Rysunki bez artykułów i kopje obrazów. Chór derwiszów, W. W e- 
reszczagina. Piwniczy klasztoru, naślado wanie z E . Gritznera. Pośpiech z obia­
dem, rysunek A. Piotrowskiego. Romeo i Ju lja , kopja z Al. Kowalskiego. 
Wiosna, rys. S. Witkiewicz. S tacja pocztowa, rys. A. Kowalski. Straż maro­
kańska u drzwi harem u, z Regnaults. Dziewczyna hercegowińska pojąca konie, 
z Czermaka. Przejażdżka, rys. Juljusza Kossaka. Handlarz koni w Kairze, 
z Geromeca, rys. W. Kossak. Opowiadanie. W nętrze chaty nad Pilicą, rys. J .  
Polkowski. Nad stawem, rys. Brochocki. Oberon i Tytanja, z A i. Seiferta. 
Przejście przez Bałkan, Wereszćzagina. N. Panna z dzieciątkiem, z M. Bou- 
gerau. Przy źródle, z J .  Bretona. Gościniec do miasta, rys. W. Szernera. 
Krzyż przydrożny, rys. F . Kostrzewskiego. Zła książka, rys. E. AndriollPego. 
Dolce farniente, rys. Bieńkowskiej. O zmroku, z F . G irarda. Z okolic nadwi­
ślańskich, z ob. Brochodzkiego. Przeczuwana noc, z obr. J .  Maszyńskiego. 
Kobieta pompejańska przy gotowalni, z Coomansa. Na wsiadanem, rys. B. Ka- 
mińskiego. Żebracy w Samarkandzie, z Wereszćzagina. Tabuńczyki w Bałcie, 
rys. J. Brandt. Wnętrze dekoratorni teatrów  warszawskich, rys. L . Piecha- 
czek. Kopciuszek, z obr. J .  Bertranda. Cyganie besarabscy, rys. J .  Brandt. 
Nieprzyjemne spotkanie, rys. Wojciech Kossak. O rka jesienna, rys. Piechow­
ski. Ślub do świętej Anny, z obr. Bougerau. Młoda holenderka, Z Rembrand- 
ta . Sielanka grecka, z Cabanela. Jesień, z tegoż. Połów pereł, z obr. W. 
Krayca. Zamek w Iłży rysunek z dzieła Puffendorfa. Pieeki, z akwareli Pio­
trowskiego. Młocka w Algerji, z Gerome'a. Pokój tem u dom ow i, rys. An- 
driolli. Ciekawa nowina, rys. Al. Kowalski. Madonna z dzieciątkiem, z F. 
H um berts. Biuro w stylu odrodzenia. Gliński w więzieniu, rys. K. Millera. 
Wigilja Bożego nar., rys. H. P illa ti. — X V I .  Szkice charakterystyczne i humorysty­
czne. Przy zwijaniu włóczki, p. F . Kostrzewskiego. Nauka w las nie idzie, 
p . tegoż. Złoty młodzieniec, p. t. Lepiej kwadrans, niż całe życie, p. t. Na
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ulicy, p . t .  Nad W isłą, p. t. —  X V I I .  Kronika zagraniczna, przez J .  I. K ra ­
szewskiego. —  X V l l l .  Kronika paryska, przez G. — X I X .  Kromka tygodniowa 
w każdym  num erze. — X X .  Przegląd polityczny, szachy i  rebus w każdym  num e - 
rze. —  W  dodatku drukowane były następujące powieści: Królestwo niew ieście, prz ez 
au tora  Johna H alifaxa, p rzek ład  z angielskiego Ksaw ery Dalewskiej. B odaj-to 
być bogatym ! now ela flam andzka, przez H enryka  Conscience, p rzek ład  z f ra n -  
cuzkiego T. M arenicza.

Tygodnik mód i powieści, z dodatkiem ilustrow anym  ubrań 
i robót kobiecych. Warszawa, wydawca i redaktor J . K .  Gregoro- 
wicz. Fol., wychodzi od roku 1861 w 1,800 egz., rocznie 52 num e­
rów, rs. 7 kop. 20, z przesyłką rs. 10.

Tygodnik rolniczy, (zob. Technologja, str. 146).
Tygodnik romansów i powieści, (zob. Powieści, str. 179).
Wędrowiec, pismo ilustrow ane obejmujące podróże. W arszawa, 

wydawca J. Unger, redaktor F . Sulimierski. 4-ka, wychodzi od roku 
1863 w 2,000 egz., rocznie 52 numerów, rs. 4 kop. 80, z prze­
syłką rs. 6, z dodatkiem podróży rs. 5 kop. 70, z przesyłką 
rs. 7.

T reść: Półrocze I .  1. Podróże, opisy miejscowości i etnografja. Podróż po
w yspach Sandw ich przez C. de V arig n y  przek ład  A r tu ra  Su lim iersk iego  (dalszy  
ciąg). Podróż do środkowej A fry k i, o d b y ta  przez H enryka S tan ley ’a w celu  
poszukiw ania L iv ingstone’a, p rzek ład  Z ygm unta  G epnera  (da l. c iąg ). U g robu  
w ielkiego m ęża, U lryka  von H iitten . M entone i  B ord ig liera  przez A d . Jo an n e  
N icaragua. P rzygoda na  D alek im  W schodzie przez E u g . Collacke. W zdłuż rze­
k i św. M agdaleny do B ogoty . D alm acja. W ody m in e ra ln e  Helułm . L incoln . 
Podróż po S iedm iogrodzie, E lizeusza Keclus. L udy podbiegunow e, stud jum  L u d ­
w i k a  Niem ojowskiego. T rzy  la ta  na  Nowej K aledonji, opisał P a to u ille t, tłu m a ­
czył A r tu r  S u lim iersk i. Na bagnach  pon tyńsk ich . Zatoka E io  Ja n e iro . — I I .  
Życiorysy. L a  B ru y ere . I I I .  Poioieści, Icomedje, opowiadania. Z kotyljonow yck 
czasów, kom edja Em anuela Bozdiecha, p rzek ład  z czeskiego M arji G rabow skiej. 
P h il  D eath  ze Świętej M arty . S iostra  G audry. Cicha w oda, z życia m eksykań­
skiego, przez L ucjana  B ia rt. Serafiz  K alfa, pow ieść tu reck a  L eili. Szkice z k sią ­
żęcego h a -em u  w S tam bule , p . E lżb ie tę  B au m an -Je risch au . O ryg ina lny  k o n cert 
p . G ustaw a A im ard , p rzek ład  T y tu sa  M arenicza. — Nauki przyrodzone, przemysł 
i technologja. Spraw ozdania  naukow e w edług H . de Parv ille , podał Z y g m u n t 
G epner. Nowe barw y pochodzące ze sm oły w ęgla  z iem nego, a r ty k u ł Raclau 
z K evue t.es deux m ondes. Parow ce  tran sa tlan ty ck ie . —  V. Kozmaitosci. In że- 
n ie r-m ech an ik , odczyt B ram w ell’a  w C ardiff. U m iejętność w tea trz e  p . H. de 
P a rv ille . T a rg  na  starzyznę w L ondyn ie . D orożki i dorożkarze lodyńscy.
V I. Nowości w każdym numerze. Z ag ad n ien ia  m atem atyczne p rem jow ane co 
d ru g i n u m er. W  do d a tk u  do tego  to m u  W ędrow ca w ychodziła w dalszym  
ciągu: B ib lio teka  najnow szych podróży, a m ianow icie koniec tom u IH -go:
P rzechadzk i n a  około ziem i H u b n era , oraz początek dzieła: S ah ara  i Laponja

17
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p . G oblet d ’ A lv iela . — Półrocze II. I .  Podróże, opisy miejscowości i  etnograf ja . 
Podróż po Siedm iogrodzie przez E lizeusza Reclus. T rzy  la ta  n a  Nowej K aledo- 
n ji przez J .  P a to u ille t. Morze Śródziem ne, m onografja  E lizeusza Reclus. P łas- 
kow zgórze Bogoty. Roseres i  Fazoglo. A rcheologiczne frag m en ty  z B u lg arji. 
P a rag u ay , u ry w k i z dziennika- L . Forgues. Podróż zim ow a po K aukazie. Ba- 
ran q u illa . H ohenzollern . Z w ędrów ek po A n a to lji, opowiedział K ara  Awdży. 
B razylijscy seringueiros. Is tr ja  i D alm acja, przez Karola Y ria rte . W illa  Boli- 
w a ra . W K anadzie. Sto lica Bośnji. P roudhon i kob iety . —  I I .  Życiorysy. 
Tomasz C arly le . S tephenson. A ry-S cheffer. — U l .  Powieści i opowiadania. E l 
M atarife, w spom nienie z w ycieczki do k ra ju  Basków. W ypraw a do K orei. L eka­
rze stepow i, przez L udw ika  N iem ojowskiego. Po jedynek  am erykańsk i, opow ia­
dan ie  G erstaeckera . Zęby tu rk o sa , opow iadanie Paw ła de M usset. N a A n ty ­
podach , opow iadanie z życia brazylijskiego, przez dom  Jose S inheiro , sp isał J a n  
O bieżyśw iat. — I V .  Nauki przyrodzone, przemysł i technologia. Spraw ozdania n a u ­
kow e, pod H . de Parv ille , s treśc ił Z ygm unt G epner. F ab ry k ac ja  ig ie ł w A kw iz­
g ran ie . P rzem ysł w ęglowy w B elgji. M rów nik. Dzioborożec. Jubileusz  kolei 
żelaznych. Pasożyty zw ierzęce, pod ług  K arola V ogta. F ennek . M u stang i. N aj­
nowsze w iadom ości o położeniu k a n a łu  suezkiego. ■— V . Rozmaitości. K aw iarn ie .
0  re lig ji H indusów  i o k astach . G hetto  w N ew -Y orku. -— V I. Drzeworyty hez ar­
tykułów: G rossglockner. — V II .  Nowości. W  każdym  num erze. Zagadnienia ma­
tematyczne premjowane co d ru g i nu m er. W  dodatku  do tego tom u W ędrow ca 
w ychodziła w dalszym  ciągu: B ib ljo teka najnow szych podróży, a  m ianow icie 
koniec dzieła: S a h a ra  i L aponja  przez Goblet d ’ A lv iella , oraz dzieło W spom nie­
n ia  z A m ery k i h iszpańskiej przez M aksa R adiguet.

Wiadomości farmaceutyczne, (zob. Medycyna, str. 121).
Wiek, dziennik polityczny i społeczny. Warszawa, wydawca

1 redaktor K. Zaleski. Fol., wychodzi od r. 1873, w 4,000 egz,, ro ­
cznie rs. 9, z przesyłką rs. 12.

Ziemianin, (zob. Technologja, str. 146).
Zorza, (zob. Dzieła dla dzieci i ludu, str. 186).
Zwiastun ewangeliczny, (zob. Dzieła relig ijne, str. 196).
Prócz tego kilkadziesiąt innych pism w języku polskim wy­

chodzi po zagranicam i Królestwa.

M a . p y  i  p l a n y .

Plan Krakowa, wraz z wykazem gmachów zakładów i urzędów 
na planie zamieszczonych. Kraków, D. P. Friedlein. 4-ka. k. 22 ł/a.
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BLyeiny i fotografje.

Chodźko T. Album fotograficzne widoków krajowych, z teks­
tem, serja I, zeszytów 3. Warszawa, A. Kowalski, Fol., rs. 6.

Loefler. Odwiedziny ojca, kopja obrazu, premjum bezpłatne 
dla prenumeratorów Tygodnika ilustrowanego za 1875 rok. W a r­
szawa, fol.

Orda Napoleon. Album widoków gubernij: grodzieńskiej, w i­
leńskiej, kowieńskiej, wołyńskiej, podolskiej i kijowskiej, w dwóch 
serjach zawierających 80 widoków, przedstawiających miejsca hi- 
storyczne z czasów wojen tureckich, tatarskich, krzyżackich i ko­
zackich, oraz przedhistorycznych, jak: Mogiła Perepiatychy, Zamku 
Mamaja w Bukach i t. d., również stare ruiny zamków obronnych 
i piękne rezydencje, świadczące o przeszłości i cywilizacji tego kraju, 
rysowane z natury . Warszawa, litografja M. Fajansa. Foljo duże, 
rs. 24.

Zwierzęta domowe. Zbiór rycin w oprawie, 10 tablic koloro­
wanych, foljo, rs. 1 k. 60; 8-ka, k. 80.

Zwierzęta drapieżne. Zbiór rycin w oprawie, 10 tablic koloro­
wanych, rs. 1 k. 60.

ISTuty muzyczne

N u t muzycznych zdołaliśmy zebrać około 50 tytu łów , między 
temi parę obszerniejszych zbiorowych wydawnictw, jak  np. „K arna­
wał w7arszawski“ i t. p. I pod względem wydawnictwa nut, zagranica 
bardzo szeroko zalewa nas swemi wytworami, górującemi zarówno 
pod względem zewnętrznego wykończenia jak  i co do ceny. Takie za­
graniczne, coraz bardziej mnożące się wydawnictwa, zadają ciągłe cio­
sy nakładnictw u swojskiemu, rozwijającemu swą działalność jedynie 
w obrębie utworów miejscowych, oraz łatw ych przedruków tirm  za­
granicznych. Wydawcami muzykalij są głównie pp. Gebethner 
i Wolff, G. Senewald, F . Hoesick, U nger i Banarski, H. Stan., H. 
T renkler i Muller.

Bauer. Les Marquises, polka du ballet La Dśesse de W alhalla, 
Unger i B anarski, foljo, str. 5, k. 221/ 2.
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Bertin Ant. Fanny polka, composee le pour piano. Warszawa, 
Unger i Banarski, foljo, str. 3, k. 15,

Besler H enryk, Irena polka, gryw ana na koncertach orkiestry 
A. Sonnenfelda. Wrarszawa, J. Miller, str. 3. foljo, k. 15.

Czerwiński Wł. op. 15 „Das Abend gloc,ken.“ Urbański, duet
na sopran i alt, tekst polski i niemiecki.

Fahrbach. Marche comique simplifiee pour le piano. W arsza­
wa, U nger i Banarski, foljo, str. 5, k. 221/2.

Griner Adolf. Hoche-Ouenne, polka trem blante. W arszawa, 
Unger i B anarski, foljo, str. 3, k. 22 %.

—■ Souvenir de Dobrosna, mazourka pour piano, op. 156 . 

Warszawa, Unger i Banarski, foljo, str. 5 , 22%.
Hertz Tedor. Miljonerka, polka na fortepian, op. 68. W arsza­

wa, Gr. Sennewald, foljo, str. 5, k. 22% .
—  Pendant polka, skomponowana na fortepian. Warszawa. 

G. Senewald, foljo, str. 3, k. 15.
— W achlarz chiński, polka. W arszawa, J . Miller, foljo, 

str. 3, k. 15.
HervL D. M argueritte, polka troteuse sur les motives du P etit 

F au st opera bouffe. W arszaw a, Unger i Banarski, foljo str. 5, 
kop. 2 272.

— Śpiewy z opery: Co to jest miłość?, słowa F. Schobera
(Ach jakaż ona śliczna miła. —  Ach miłość co jest. — Przez calutki 
dzień każdy człowiek na jawie). W arszawa J. Miller, foljo, str. 15, 
k . 67%.

Horn Gustaw. Kontredanse jubileuszowe, gryw ane w tea­
trach  i na koncertach. W arszawa, Stopelle i Stan, foljo, str. 7, 
kop. 45.

Jacobi Antoni. Mazur. W arszawa, J. Miller, str. 3, foljo, 
kop. 15.

Kaliszanin mazur, przez R. P. W arszawa U nger i Banarski, 
folio, str. 5, k. 22

Karnawał warszawski. Zbiór tańców na fortepian: 1) W ybrze­
ża Renu walc, k. 45; 2) Sonnenfeld, Sans facons polka, k. 22lj2> 3) 
Osmański, Panienka-polka, k. 22ł/ j ; 4) Szulc, Piotr-mazur, k. 15. 
5) Sonnenfeld, Chansonnetes franęaises, quadrille, lc. 30. 6) Osmań­
ski, M azur karnawałowy, k. 22 %; 7) E ibl, Zalotnica, polka-mazur- 
ka, k  22 '/2; 8) Osmański, M erkury, galop, k. 227*5 9) Osmański,
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Paulina, polka, k. 22*/a; 10) P later, Wielki amator, mazur, k. 2 2 ‘/ 2 ; 
11) E ibl, Modrooka, polka, 2 2 1/2; 12) Osmański, 4 mazury, k. 37*/2. 
Warszawa, Hoesik, foljo, str. 54, komplet, rs. 1 k. 50.

Kragulski W1. Sen dziewicy, marzenie (reverie) na fortepian. 
W arszawa, 0f. Sennewald, foljo, str. 7, k. 30.

Kragulski W ł. W ysłuchaj mnie, m azurek do śpiewu. W arsza­
wa, Gr. Sennewald, foljo str. 3, k. 15.

lecocq Ch. Polka Girofió Girofla, op. bouffe. W arszawa, J . 
Miller, foljo, str. 3, k. 15.

—  Polka-mazurka Girofió Girofla, op. bouffe. W arszawa, J . 
Miller, foljo, str. 3, k. 15.

— Polka m azurka de 1’opera A ngót. Warszawa, J . Miller folio, 
str. 5, k. 22

- -  Quadrille de 1’opera A ngót. J . Miller, str. 7, k. 30.
Quadrile Girofió Girofla op. bouffe. Warszawa, J . M iller, 

foljo, str. 7, k. 45.
Yalse de 1 opera La filie de Madame A ngót. Warszawa, U n­

ger i Banarski, foljo, str. 7, k. 30.
Yalse Girofió Girofla, par Adolf Sonnenfeld. W arszawa, 

J . Miller, foljo, str. 5, k. 30.
Lewandowski L. Fiiege polka (franęaise). W arszawa, G. Sen. 

newald, foljo, str, 4, k. 22%.
—  Z humorem, galop. Warszawa, G. Sennewald, foljo, str. 5, 

kop. 22 %.
— Żałuj żeś nie był, mazur. W arszawa, G. Sennewald, foljo, 

str. 4, k. 22%.
—  Żyć nie umierać, wspomnienie Goślubia. Warszawa, G. 

Sennewald, foljo, str. 4, k. 22% .
— Do białego dnia, mazur, tańce na fortepian, G. Sennewald, 

foljo, str. 4, k. 22y2.
—  Ognisty mazur, tańce na fortepian, G. Sennewald, foljo, 

str. 4, k. 22%.
L iszt F. Le rossignol. (Les charmes de la  musique. Oeuvres 

modernes). W arszawa, Stoppelle i Stan, foljo, str. 7, k. 30.
Maliszewska Józefa, Tęsknota i nadzieja, mazurek. Warszawa. 

J. Miller, foljo, str. 5, k. 22% .
Offenbach J . Polka z op. P iękna perfum erka. W arszaw a, J. 

Miller, foljo, str. 3, k. 15.
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— K adryle z opery księżniczka Trebizondy przez A. Jacobi. 
Warszawa, J. Miller, foljo, str. 7, k. 30.

 Kadryle z opery Piękna perfumerka. J . Miller, foljo
str. 7, k. 30.

— K adryle z op. Szpada mego ojca. Warszawa, J . Miller,
foljo, str. 5, k. 22d/2-

Oser J .  K rach, polka-franęaise pour piano. Warszawa, U nger
i Banarski, foljo, str. 8, k. 22% .

Papilon E . W arszawska polka-m azurka na fortepjan, nakład 
autora, foljo, str. o, kop. 15.

Rudnicki Bolesław. Wspomnienie, mazurek na fortepian. W ar­
szawa, J . M iller, foljo, str. 3, kop. 15.

Sawicki. Six chants religieux de Noel, arangóś pour piano. 
W arszawa, Unger i Banarski, foljo, str. 6, kop. 6 7 %.

Schumann R. Des Abends. (Les charmes de la musique. Oeu­
vres modernes). Warszawa, Stoppelle i Stan., foljo, str. 3, kop. 15- 

  Traeumerei. (Les charmes de la musique. Oeuvres mo­
dernes). Warszawa, Stoppelle i Stan, foljo, str. 3, k. 15.

_  W arum? (Les charmes de la musique. Oeuvres modernes). 
W arszawa, Stoppelle i Stan., foljo, str. 3, kop. 15.

Sonnenfeld Adolf. Cztery wesela, polka. W arszawa, Stoppelle
i Stan, foljo, str. 5, kop. 22*/a-

— Ruder-club, polka. W arszawa, u  F. Hoesika, str. 4, foljo,
k o p .22V

Śpiewy kościelne dla użytku młodzieży szkolnej, przez ks. 
S. L . Bano. Lwów, 8-ka duża, str. 1, 60, 4 nieliczbowane.

Suski Ladislas. Polka pour le piano, Propriete de 1’auteur,
foljo, str. 5, kop. 30.

Syrewicz Ksawery. „Jestem  wesoła,“ śpiewka, słowa p. Hele­
ny Zdżarskiej. W arszawa, J . Miller, foljo, str. 3, kop. 15.

— M arsz żałobny, poświęcony cieniom ś. p. S tanisław a Mo­
niuszki. W arszaw a, foljo, str. 7, kop. 45.

Szulc K. Roman mazur. Warszawa, J . Miller, foljo, str. 3,

kop. 15. .
— Zawsze wesoły, galop. Warszawa, J . Miller, foljo, str. 5,

kop. 22%. .
—  Śpiew przyjaźni. (Les charmes de la  musique. Oeuvres

modernes). W arszawa, Stoppelle i S tan, foljo, str. 10, kop. 37Vs-
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Tatarkiewicz Jan . Alojzy, galop na fortepian, nakładem  G. Sen- 
newalda, foljo, str. 4, kop. 22‘/2.

Tymolski F. Tańce karnawałowe op. 142, na puzonie, trzy  
mazury. Lwów, Seyfart i Czajkowski.

Tymolski. Tańce karnaw ałow e op. 143. Sielanka, po lka-m a­
zurka. Lwów, Seyfart i Czajkowski.

Tymolski. Tańce karnawałowe op. 144. Pszczółka, polka-fran- 
cuzka. Lwów, Seyfart i Czajkowski.

Wadowski Tomasz. Stanisława, polka na fortepjan, nak ład  au­
tora, foljo, str. 3, kop. 15.

Zientarski R. Gwiazdka, kompozycje w łatw ym  stylu n a  2 
i n a  4 ręce. Pensóe fugitive. W arszawa, J. Miller, foljo, str. 5, 
kop. 22% .

Zientarski R. La priere du soir, morceau musical, op. 24. W ar­
szawa, J . M iller, foljo, str. 7, kop. 45.

Żeleński W ładysław. A n trak t i m a r s z  do dram atu W. R apa­
ckiego „W it Stwosz,tt układ fortepjanowy na dwie ręce przez kom ­
pozytora. W arszawa, G. Sennewald, foljo, 2 ł/ 2 ark., kop. 3 7 ł/2.

Czasopismo muzyczne wychodziło tylko jedno w W arszaw ie:
Świat m uzykalny (Le monde musical). W arszawa, wydawca 

i redaktor J . Kaufm an. 4-ka, wychodzi od r. 1871, w 300 egz., ro ­
cznie 24 numerów, rs. 4, z przesyłką rs. 5.

Dopełnienie bibljografji za, i*olv

Berners J. Wiadomości wstępne z hygjeny tłom. z angielsk. 
W arszawa, Gebethner i Wolff. 16-ka, str. 68, kop. 30, k a r t. k. 37*/s .

Chęciński Jan . Malowanki, dziesięć kolorowanych tablic, opi­
sane rymem dla drobnej dziatwy. W arszawa, Gebethner i Wolff. 
4-ka duża, kart., rs. 1.

Edgeworth M. Powieści dla młodszej dziatwy, przekład J . Chę­
cińskiego z 9-cią rycinam i. W arszaw a, Gebethner i Wolff. 16-ka
str. 234, kart. rs. 1.

Eolankowskiego A. Warszawa, G ebethner i Wolff, kop. 30. 
Eratzer A. Chanson polonaise variśe. W arszawa, Gebethner 

i Wolff, kop. 37i/a-
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Łoziński Wład. Skarb W atażk i, powieść z końca XVIII w ie­
ku. W arszawa, Gebethner i Wolff. 12-ka, str. VII i 326, rs. 1 k. 50.

Moniuszko St. W zgardzona piosenka, słowa A. Kolankowskie- 
go. Warszawa, Gebethner i Wolff, kop. 30.

Munchheimer A. F lisaki, krakow iak na glos solowy z tow. for­
tepianu. Warszawa, G ebethner i Wolff, kop. 30.

Otta Leopold, ks. Rozmyślania i modlitwy, wyd. 2-gie. W ar­
szawa, G ebethner i Wolff. 16-ka, str. 436. 8-ka, kop. 75, opr. 
w plot. ang. rs. 1 kop. 35, w szagr. rs. 1 kop 80.

Schmidt Krzysztof. Sto powiastek dla dzieci, spolszczonych 
przez Jan a  Chęcińskiego, wyd. 3-cie z 8-iniu rycinami. W arszawa, 
Gebethner i Wolff. 12-ka, str. 176, karton, rs, 1.

Verne Juljusz, Podróż na około św iata w 80 dniach, z franc, 
przełożył Józef G rajnert, 3 części. W arszawa, G ebethner i W olff 
1873/4. 8-ka, str, 117 i 176, kop. 75, w ozd. opr. rs. 1 kop. 15.

Yradier J .  La paloma, chant mexicain pour le piano. W ar­
szawa, Gebethner i Wolff, kop. 22 %



DZIAŁ III. 
KSIĘGABSTW 0.

J ó z e f ” i  A d a m  Z a w a d z c y ,  
księgarze wydawcy w Wilnie.

Znana powszechnie w kraju  firm a drukarska i księgarska 
„Józefa Zawadzkiego11 w Wilnie, należy do owych starych, dziś 
coraz rzadszych zakładów, które poczytyw ały się za związane z pi­
śmiennictwem nie samym tylko interesem pieniężnym, lecz i mo­
ralnym. Założyciel jej, Józef Zawadzki, ojciec Adama, przeniósłszy 
się do W ilna na początku bieżącego stulecia z teraźniejszego 
Królestw a polskiego, stanowiącego wówczas prowincję pruską, 
dzierżawił tam, a potem, przy pomocy książąt Czartoryskich na 
Klewaniu, kupił na własność w r. 1805 dość obszerną, lecz wielce 
zużytą i zaniedbaną drukarnię pojezuicką. B ył to zakład typogra­
ficzny polski najdawniejszy w W ilnie, powstały podobno z d rukar­
ni brzeskiej, pamiętnej rzadką dziś i drogą Biblją protestancką, 
darowany następnie jezuitom przez Krzysztofa Radziwiłła, zwane­
go Siórotką. Wychodziły z niego dzieła Skargi, Górnickiego, W ar- 
szewickiego, Sarbiewskiego, Kojałowicza, Kognowickiego, Bostow- 
skiego, Naruszewicza, Pilchowskiego i innych.

Samo to już znaczenie historyczne zakładu podniecać musiało 
Zawadzkiego do postawienia go na stopie odpowiedniej; a gdy przy- 
tem i własne niepospolite wykształcenie, i zachęta ze strony księcia
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g enera ła  ziem podolskich, i nam ow y n iek tó rych  profesorów  u n iw er­
sy te tu  staw iały  m u przed oczy w iekopom ne zasługi d ru k arsk ie  Al- 
dów, E lzew irów  i P iau tinów , w iec skończyć się m usiało n a  n aś la ­
dow aniu tych  p o ten ta tó w , w g ran icach  w łasnej m ożności. Z aw adz­
k i też s ta ł się praw dziw ym  reform atorem  d ru k ars tw a  polskiego, 
a chociaż znaczeniem  i s ław ą nie dorów nał E lzew irom , on rzeczyw i­
ście je s t ojcem pięknego d ru k ars tw a  polskiego. K siążki, w ycho­
dzące z jego oficyny, dały  hasło powszechnej w ty m  k ie ru n k u  n a ­
praw y.

N ie sam a przytem  zew nętrznośc książek  b y ła  przedm iotem  
troskliw ości Zaw adzkiego: treść  ich rów nie albo i więcej go zajm o­
w ała. Sam potrosze lite ra t, au to r k ilk ak ro tn ie  drukow anej Geogra­
f i i  powszechnej i p a ru  innych  utw orów , zap a try w a ł się n a  przedsię­
b rane  w ydaw nictw a niety lko  z p u n k tu  k sięgarsk iego , lecz i lite ra ­
ckiego. N ieustanne, obszerne listow anie z au to rem  Myśli o pismach 
polskich i innym i w ytraw nym i sędziam i, codzienne pogadanki 
z uczonym i profesoram i, dla k tórych pow szednią g ie łdą  b y ła  k się ­
g a rn ia , a św iąteczną dom Zawadzkiego, oczywiście m ogły  jedyn ie  
um acniać go w ty m  sposobie zap a try w an ia  się na  pow ołanie k się­
garza . Jakoż s ta ła  się rzecz praw ie tru d n a  do w iary , że w liczbie 
około 400 dzieł i broszur, ogłoszonych przez Józefa Zaw adzkiego, 
b y ła  praw ie część czw arta  tak ich , k tó re  nie zrobiły  in te re su  p ie n ię - ' 
żnego, lecz ani jednego  takiego, za k tó re  firm a rum ienićby  się m u­
siała. W liczbie jego  wydawnictw ' by ła  Geografia i Pisma J a n a  
Śniadeckiego, Teorja jestestw organicznych i Chemja Jędrzeja  Ś n iade­
ckiego, Dzieje starożytne, Badania pod względem geografji i Księgi hi- 
bljagraficzne Lelewela, najlepszy po dziś dzień  Stownik łacińsko-polski 
Bobrow skiego, kilkodziesięcio-tomowe W izerunki i  roztrząsania nau­
kowe Szydłow skiego i wiele a wiele innych , częstokroć nieustępują- 
cych w yliczonym  powyżej. W szystkie p raw ie prace filologiczne 
nad  k lasy k am i, dokonyw ane przez G roddeka i jego-uczniów , d ru ­
kow ały się nakładem  Zaw adzkiego. N iek tó re  z tych  dzieł kosztow ­
nych, godne najw iększego  upow szechnienia, lecz nieocenione jak  
należy przez publiczność, dotąd zn a jd u ją  się w sk ładach  firm y, 
św iadcząc o obyw atelskiej gorliw ości w y dawcy i zrozum ieniu prze­
zeń praw dziw ych potrzeb społeczeństwa, chwilowo g łuszonych  przez 
k a p ry s  i modę.
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Dodajmy wreszcie, iż Józef Zawadzki był dobrym znawcą ję ­
zyka polskiego, nadzwyczaj dbałym o jego poprawność, co nieraz 
doprowadzało go naw et do zatargów piśmiennych z autoram i, szcze­
gólniej z Lelewelem. Mieliśmy dawniej sposobność czytać bruljo- 
ny listów jego do księcia generała ziem podolskich, w których 
z prawdziwie mistrzowskiemi wybiegami tłomaczy dobroczyńcy swo­
jemu potrzebę zmian gram atycznych w mających się drukować jego 
Myślach. Jakoż wszystkie wydawnictwa założyciela firmy Zawadz­
kich w Wilnie, zalecają się wzorową poprawnością polszczyzny.

Po śmierci Józefa Zawadzkiego, w końcu roku 1838, ster 
pozostawionych przezeń interesów i tradycja jego domu w Wilnie, 
spadły na najstarszego z synów, Adama. Nowy kierownik firmy, 
urodzony dnia 12 grudnia 1814 roku, przebywał nauki gim nazjal­
ne w Wilnie, od roku 1824, jako uczeń celujący. Studja uniwersy­
teckie rozpoczął tamże w r. 1830, ale ukończyć ich nie mógł, z po­
wodu zaszłych wypadków i zwinięcia uniwersytetu w r. 1832. Po­
przestać musiał na dalszem kształceniu się ogólnie naukowem
0 własnych silach, oraz na uzupełnieniu go w podróży po Europie, 
w latach 1836 i 1837. Podróż ta  miała też na celu przygotowanie 
się specjalne do zawodu drukarskiego i wydawniczego. Zawadzki 
poczynając od Warszawy, L ipska i Goty, aż do Paryża, nie pomijał 
żadnego znakomitszego domu typograficznego i księgarskiego, z każ­
dego wynosząc coś gndnego naśladowania w technice, adm inistra­
cji lub handlu. Jakoż wkrótce mógł swoje nabytki zużytkować 
w praktyce; skoro bowiem powrócił do kraju, ojciec jego, coraz bar­
dziej upadający na zdrowiu, nie przestając być duszą domu, synowi 
polecił być ręką. Tak połączonemu siłami przygotowali się do w y­
dawnictwa olbrzymiego Obrazu bibljograficzno-historycznego literatury
1 nauk w Polsce, do którego nietylko środków pieniężnych i drukar­
skich, ale i m aterjałów Jocherowi dostarczali. Gromadzono te ma- 
terjały  przez la t przeszło piętnaście, kupuj ąc prawo przedruku 
dzieł odpowiednich, jak  np. Historja literatury Bentkowskiego, na­
bywając całe tom y uzupełnień tego dzieła przez Sobolewskiego, 
Sieńkiewicza i innych, przepisując katalogi po bibljotekach w kraju 
i za granicą, opłacając naw et spisywanie całych księgozbiorów, 
gdzie katalogów nie miano. Adam w tem  wszystkie m pomagał 
ojcu, a gdy ną progu rozpoczęcia wydawnictwa śmierć tego ostat­
niego zaskoczyła, po raz pierwszy występując samodzielnie, podpisał
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się na Obrazie jako „naczelnik domu pod firm ą: księgarnia i dru­
karnia Józefa Zawadzkiego.1 ‘ N a udział ojca przypadło być w Wil­
nie uczestnikiem świetnego ruchu literackiego z czasów uniw ersy­
teckich; na udział syna być czynnym w niemniej świetnym  dla 
W ilna wznowionym ruchu literackim , k tóry  się właśnie około roku 
1840 zagajał i nie ustaw ał przez lat dwadzieścia kilka.

Ojciec i syn, każdy w obrębie swrnj działalności, mieli pewne 
przeszkody i pewne ułatwienia. Józef Zawadzki m iał liczne t r u ­
dności w urządzeniu interesów  drukarn i i księgarni, z których 
pierwsza była w nieładzie, a drugą z fundamentów budować nale­
żało; lecz za to wcale nietytularnie nazyw ał się „typografem  uni­
wersytetu wileńskiego,“ znajdował bowuem w ciele naukowem tej 
wszechnicy takie i tak  liczne siły literackie, o jakie naw et niełatwo 
w pierwszorzędnych stolicach. Dość było, wyszedłszy z księgarni, 
przejść na drugą stronę ulicyZamkowrej, ażeby w ogromnych mu- 
rach kolegjum po-jezuickiego znaleźć wszystko czego potrzeba, od 
rozprawki nad systemem L ankastra, do tlomaczenia kronikarzy tu ­
reckich. Adamowi Zawadzkiemu wypadło pracować wśród znacz­
nie zmienionych okoliczności. D rukarnię i księgarnię m iał urzą­
dzoną i rozwijającą się pomyślnie; m iał nawet jedno wydawnictwo 
gotowe, to jest dalszy ciąg Wizerunków i roztrząsań, a drugie w zna­
cznej części przygotowane, to jest Obraz bibliograficzny; ale ów za­
stęp naukowy, k tóry  był dla jego ojca „ręką mocną i ramieniem 
Wysokiem,“ przerzedził się z zamknięciem uniwersytetu, a następnie 
całkiem się rozproszył, gdy w r. 1842 akademję medyczną zwinięto, 
a duchowną przeniesiono do Petersburga. Dawni profesorowie je ­
dni poosiadali na wsi, drudzy powrócili w strony rodzinne, inni prze­
nieśli się do odległych miast uniwersyteckich, pozostali zaś w Wil­
nie zerwali nietylko z nauką, ale i ze światem. Po stagnacji więc, 
trwającej prawie do r. 1840, zrobienie W ilna ponownie ogniskiem' 
ruchu literackiego było rzeczą o wiele trudniejszą, niż dawniej. 
Zrobiono to jednakże.

h ie  mamy zamiaru twierdzić, jakoby firm a Zawadzkiego by- 
ła jedyną tego zjawiska dźwignią. D rukarnia uczonego Marcinow­
skiego, pam iętna wydawnictwem Dziennika wileńskiego, ogłosiła 
własnym kosztem ogromne Dzieje narodu litewskiego N arbutta . Księ­
garnia R ubena Rafałowicza wydawała rzeczy tak  pożyteczne a zna­
cznego nakładu wymagające, jak  Żywoty arcybiskupów gnieźnieńskich
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Bużeńskiego, Pamiętniki Com m endoniego, Pamiętniki zebrane 
przez Lachow icza i inne. Z ak ład  T eofila  G lik sb erg a  zasłużył na 
w spom nienie rozpoczęciem  w y daw nic tw a Encyklopedii powszechnej, 
niedokończonych Dziejów W apow skiego , niedokończonych rów nież 
Dziejów literatury K ondratow icza, ogłoszeniem  Pamiętników P a sk a  
i D zie ł Brodzińskiego. N ow sza od ta m ty c h  firm a M . O rgelbranda 
w ydała bardzo obszerny Słownik języka polskiego. F irm ę  d ru k a rn i 
A. H. K irkora  nosi nieoszacow any d la  h is to ry k a  Skarbiec D aniłło- 
wicza i t. p. W szakże ani jed n a  z ty ch  firm  nie d z ia ła ła  ta k  rozle­
g le  i ta k  długo, ja k  firm a Zaw adzkiego.

W ydaw nictw a tej ostatn iej, pod k ie ru n k iem  A dam a Zaw adz­
kiego, liczą się na  seciny. W ym ien ian ie  ich by łoby  zad ług ie  i n u ­
żące; lecz żeby w skazać, ja k  dalece ogn iskow ał-się  w oficynie Z a­
w adzkich  owoczesny ruch  lite rack i p o ls k i , p rzy taczam y niektóre 
w ażniejsze jej n ak ład y  od r. 1840: Wizerunki i roztrząsania nauko­
we, now a serja; Obraz bibijógrafiezny Jochera; Wilno, Anafjelas 
i Powieści K raszew skiego; Słownik Bobrowskiego, now e wydanie; 
Mastologja Belkego; Historja nauk przyrodzonych C uviera w prze­
kładzie; Postrzeżenia lekarskie prof. A dam ow icza i innych; Teorja je­
stestw organicznych^niadeckiego; Studja  historyczne i Pamiętniki o Śnia­
deckim Balińskiego-, Źródła do dziejów  j>oZsfec/« M alinow skiego i Przeź- 
dzieckiego; Prace naukowe i dyplomatyczne Ł ask iego ; Biblja łacińsko- 
polska K ozłow skiego; Prawo kanoniczne b isk . K rasińsk iego ; Dumania 
G ołuchow skiego; W ykład f  ilozof ji, L isty  z Krakowa i Podróż do Włoch 
K rem era; Pamiętniki Felińskiej; L is ty  z podróży P adalicy ; Piosnki 
wieśniacze Czeczota; Przekłady poetów polsko-łacińskich i Gawędy K o n ­
dratow icza; Obrazy litewskie Chodźki; Powieści K orzeniowskiego, Kacz­
kow skiego, Rzewuskiego; Historja biskupstwa żmudzkiego bisk. W o- 
lonczew skiego; Śpiewniki M oniuszki i wiele innych . W idzim y z te ­
go, że n a  działalność w ydaw niczą  A dam a Z aw adzkiego, oprócz 
W ilna, sk ład a ły  się: W arszaw a, K rak ó w , Lw ów , K ijów , P etersbu rg  
i  t. d. P o zn ań  ty lko nic n a  podtrzym yw anie znicza w ileńskiego nie 
przyniósł, lecz tam  już  dosyć dawno, bo od czasów R aczyńskiego , 
pow ażny ruch w ydaw niczy rozw ijał się  n a  miejscu.

Czystość m oralna przedsięw zięć by ła  d laA d am a  Zaw adzkiego, 
podobnie ja k  d la  jego ojca, najp ierw szym  w arunkiem ; d la  tego nie 
znajdujem y pom iędzy jego w ydaw nictw am i nic tak iego , coby
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przez schlebianie namiętnościom lub głupocie zysków się dorabiało. 
Ani przekładów literatury  szalonej fraucuzkiej, ani senników i k a ­
bał, ani zapieczętowanych poradniczków lekarskich Zawadzki nigdy 
nie ogłaszał. Natom iast gdy Kondratowicz rozpoczął wydawnictwo 
Przekładów poetów palsko-lacińskich, a prowadzić go dalej nie mógł, bo 
pomimo zachwalania po czasopismach, zebrało się ledwo siedemnastu 
prenum eratorów , Zawadzki nie zawahał się wziąć w ydawnictwa na 
siebie, i stracił Da niem, jak  to nietrudno było przewidzieć. W zgląd 
też na czystość polszczyzny i poprawność a piękność wydań, był 
przezeń, równie jak  przez ojca, przestrzegany. Każdy rękopis sam 
czytał przed oddaniem do d ruku , i każda m ająca się odbijać forma 
szła do ostatniej jego korekty.

Gdy wspaniały ruch literacki miał już podupaść i gnuśuieć 
mizernie, lub wstrząsać się chorobliwemi wyskokami, ostatniem  po- 
ważnem dziełem, ogłoszonem w W ilnie, było wydawnictwo Adama 
Zawadzkiego. Jego nakładem wyszły w r. 1864 Prace naukowe 
i dyplomatyczne Stanisława Łaskiego, z rękopisów Muzeum w ileń­
skiego, którego Zawadzki był członkiem. N astępne wydawnictwa, 
drukowały się z rzadka w Petersburgu, W arszawie, N aum burgu 
w którym  wyszło między innemi nowe wydanie Listów z Krako- 
kowa. Skoro zaś otw arła się możność czynniejszego działania, Za­
wadzki, począwszy od publikacji szacownych lecz drobnych broszur 
Buszyńskiego o Żmudzi, zaraz przeszedł do drukowania rozległego 
Rysu dziejów literatury polskiej, opracowanego podług Zdanowicza 
i innych źródeł przez Leonarda Sowińskiego. Tom pierwszy tej 
pięknej pracy, przypominającej lepsze czasy ruchu wydawniczego 
w Wilnie, ukazał się w r. 1874. Końca jej wszakże los już wydaw­
cy oglądać nie pozwolił.

U m arł Adam Zawadzki w W ilnie dnia 5 stycznia 1875 roku 
w dzień swych im ienin, według starego kalendarza, używanego 
w Gubernjach litewskich. Paraliż płuc przerw ał to życie czynne 
i pożyteczne. Zwłoki złożono w grobach rodzinnych, przy kościele 
św. P iotra na Autokolu. Kierunek firmy i dziedzictwo jej zacności 
objął b ra t zmarłego, p. Feliks Zawadzki. T. llustr.
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Z y g m u n t  S s te l ł le r * ,  
księgarz w Warszawie.

Sztebler Zygm unt, zm arły w dniu 24 sierpnia 1875 r. w War­
szawie, był najdawniejszym z żyjących księgarzy warszawskich. 
Od la t prawie dziecięcych pracując u wuja swego Szczepańskiego 
Macieja i w księg-arni jego przez la t 22 zostając, miał sposobność 
obeznać się dokładnie z księgarstwem polskiem. K ilku członków 
byłego Towarzystwa przyjaciół nauk. poznawszy bliżej Szteblera, 
nakłouiło go do założenia księgarni na  własny rachunek, w domu 
wspomnionego Towarzystwa, co przyprowadziwszy do skutku w r. 
1822, Sztebler, wspierany przez prezesów tegoż Towarzystwa, po­
czątkowo Juljana Ursyna Niemcewicza, a później Stanisława S ta­
szica, postawił księgarnię swą polską na stopie należytej, a jako 
biegły w swoim zawodzie, używanym bywał do oceniania znakomi­
tych bibljotek, jako to: hr. Chodkiewiczów, ks. Czartoryskich i in­
nych. Po 40 latach mozolnej pracy, um yślił wyprzedać swój księ­
gozbiór drogą licytacji. Ale sprzedaż ta, w r. 1861 rozpoczęta, nie 
powiodła się, skutkiem  czego Sztebler znalazł się w krytycznem 
położeniu. Wspierany przez osobę pojmującą to jego położenie, za­
kończył swój pracowity i pożyteczny żywot w wieku sędziwym.

Jan Jaworski, 
wydawca w Warszawie.

Jan Jaworski, drukarz i wydawca warszawski, zakończył tu  
życie dnia 25 m arca 1875 roku. Urodzony w W arszawie r. 1815, 
był prawdziwym wzorem samopomocy, budującej przyszłość na spo­
kojnej energji i wytrwałości. Nabywszy w roku 1842 po Janie 
Wróblewskim m ałą i opuszczoną drukarnię, doprowadził ją  do naj­
świetniejszego stanu. Jako wydawca Pism Gabrieli (Żmichowskiej), 
Ludu polskiego (Oskara Kolberga), oraz najozdobniejszego w języku 
polskim Kalendarza, położył ś. p. Jaworski niezaprzeczone zasługi.
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W ykaz geograficzny
ważniejszych księgarni 10 Cesarstwie, Królestwie polskiem, Austrji, 

Królestwie pruskiem i główniejszych stolicach Europy.
W Cesarstwie i Królestwie polskiem .

M. Warszawa nad rzeką W isłą, 280,000 mieszkańców. U ni­
wersytet z bibljoteką główną (około 150,000 t.); gabinety: zoologi­
czny, botaniczny, mineralogiczny, anatom iczny, patologiczny, ogród 
botaniczny, obserwatorjum astronomiczne i t. p. Towarzystwo nau­
kowe lekarskie, t. farm aceutyczne, muzeum sztuk pięknych, m u­
zeum przemysłowo-rolnicze, towarzystwo sztuk pięknych, towarzy­
stwo i wystawa sztuk pięknych, towarzystwo muzyczne, in sty tu t 
muzyczny, teatry: Wielki, Rozmaitości, L etni i t. d. Szkoły,
handlowa, rysunkowa, felczerów, akuszerek, w eterynarji, liczne 
gimnazja, in sty tu t głuchoniemych i ociemniałych i t. d. Towarzy­
stwo dobroczynności (12 czytelni bezpłatnych). Giełda, banki: pol­
ski, handlowy i dyskontowy, towarzystwo kredytowe ziemskie, to­
warzystwo kredytowe miejskie, towarzystwo wzajemnego kredytu, 
towarzystwo ubezpieczeń, kasa zaliczkowa przemysłowców i t. p. 
W ładze państwowe: komisja sprawiedliwości, senat, sąd apelacyj­
ny, krym inalny, cywilny i wiele innych, rząd gubernjalny, izba 
skarbowa, biuro poczt, biuro telegraficzne. Koleje żelazne: war- 
szawsko-wiedeńska, warszawsko-wrocławska w budowie, warszaw- 
sko-bydgoska, warsz.-nadwiślańska w budowie, warsz.-petersbur- 
ska, warsz.-brzesko-moskiewska i kijowska. Żegluga parowa na 
rzece W iśle. Około 50 czasopism i 50 księgarzy, a mianowicie:

Kossuth St. wydawca.
Kowalski, A.
Księgarnia komisowa warszawska Spółki 

wydawców (dawniej Spółka kolporta- 
oyjna) z agenturam i na prowincji. 

Lesm an, B. wydawca.
Lewentkal, S. wydawca.
Lewicki, C.
Makowiecki, Al. wydawca. 
Miklaszewski, W. wydawca.
Merzbach, S. H. (zwinięta).
M iller, J .
Noskowski, J .  wydawca.
Okoński, J . J .
O kręt, R. wydawca.
Orgelbrand, M.
Orgelbranda, S . synowie, wydawcy. 
P lanet, H.

A ltenberg i Kobiczek. 
B lum enthal, P. 
Błaszkowski, J .  
Breslauer, J . 
Centnerszwer, G. 
Czarnowski S. wydawca. 
Fryling, czytelnia. 
Gebethner i Wolff. 
Girsztowt P . wydawca. 
Gliksbergj M. wydawca. 
Godlewski M. wydawca. 
Grajnert J . wydawca. 
Grosman (zwinięta). 
H erkner, wydawca map. 
Hoesick, B.
K antor, A. skład biblij. 
Kaufman, J. wydawca. 
K leinsinger, A . H.
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Pąjewski, Al. wydawca.
Rogowiez, Dr. wydawca.
Rozendorf, czytelnia.
Kozenwajn, A. antykw arnia.
Sennewald, G.
Skiwski, E. wydawca.
Spółka kolportacyjna z agenturam i na 

prowincji, — zob. K sięgarnia kom i-

Spółka wydawnicza księgarzy.
Sommer, K. skład rycin i fotografij. 
Święcicki, J .  wydawca.
Szyller, L.
U nger, J .  wydawca.
Unger i  Banarski.
Vv ende, E. i  Sp.
W iślicki, A. wydawca.
Zinberg, (daw. Dzwonkowski), wydaw.

Prócz tego jeszcze około 10 antykwarju8zów, oraz sprzedaż książek i cza­
sopism na dworcach kolei żelaznych: wiedeńskim, petersburskim  i brzeskim, 
w szafkach i z ręki, oraz w Hotelu europejskim.
Berdyczów, miasto pow. 50,000m. kol. z. 

Czytelnia publiczna (zał. 1866 r .)  
Menczyc, W., księg. .(zał. 1870 r.) 

Białocerkiew , nad rzekę, Rosią.
Menczyc, W. ks.

B iałystok, miasto pow. (gub. grodzieńs.), 
16,787 mieszk. miesz. kol. żel. 

Kapłan, K. księg.
C zęstochow a, m. pow. (gub.petrokowska) 

13,000 m. kol. żel.
Kohn, W. i Sp.
Wolberg, skład obrazów.

Dubno, m . pow. (gub. wołyń.) 9,000 m. 
Goldfarb.

Grodno, nad .Niemnem,m.g. 23,500 m. k.ż. 
Zagajewski.
Pietraszewski.
Pomerański.

K alisz, m. gub. 13,600 m.
E ingerhut.
Grabowski.
H urtig , A.
Mitwoch.
Szymański L.

Kalw arja, m. pow. 9,000 m.
Cimkowska, A.

Kamieniec podolski, m .gub . 19,296 m.
Czytelnia publiczna (zał. 1864 r.) 
Szarago, F . (dawniej Czuczkow- 
skiego S-cy).

Kielce, m. gub. 8,000 m.
Goldhaar, M.
Możdżeński.

Kijów, nad rz. Dnieprem, m. gub., u n i­
w ersytet, 70,000m., kol. ż . , żeg.p. 
Czytelnia publiczna (zał. 1866 r.) 
Dobrzański, czytel. (zał. 1866 r.) 
G inter i Małecki, ks. (zał. 1870 r.) 
Idzikowski, L.
Kocipiński, A.
Koreywo, B.
Kymmel, skład nu t.
Menczyc, W. księg. (zał. 1872 r .)

T urkuł (daw. Kocipiński), skł. n u t. 
Kiszyniew, m. gub. 103,998 m ., kol żel. 

Dunin-Borkowski, A. W. 
Taranenko.

Koło nad W artę, m . powiat, (gub. kali­
ska), 5,000 m ieszk.
Mitwoch, J .  (filja ks. kaliskiej). 

Konin, m . pow. (gub. kaliska) 6,430 m.
Bichner, ks., czyt. i skł. mat. piś. 

Kowno, n. rz. Niemen, m. g., 33,000, k. ż.' 
Kawan, J .
Szepses.

Libawa, m. p .,po rt morski, 14.000 m ., k.ż. 
T auner, Ch.
Zim m erm an, G. L .

Lublin, m. g. 21,000 mieszk.
A rct, S.
B ergrin.
Gutwein.
Wolf.

Łęczyca, m. pow. (g. kaliska), 6.000 m. 
Kaszyński, K ., księg. kom.
Faust.

Łódź, m. p. (g. petro.), 40,000 m., k. ż. 
A rnd t, J .
Landau (dawniej Miltsch). 
R ichter, C.

Łom ża, m . g. 13,200 miesz.
R ichter, C.
Sehoenfeld.
Sosnowski i Sp.

Łuck, m. pow., 7,000 m ., kol. żel.
Fiszberg, ks. (zał. 1865 r .)  

M arjam pol, m. p. (g. suwalska) 4,000 m. 
Fołtyn.

Mikołajów, m. p. 68,000 m ., k. ż. i  ż. p. 
Mińsk, m. gub., 36,000 mieszk., kol. 

żelaz.
Frisehen, F .
Sawicka, Z.

M itawa, m. gub. 36,000 m. k. ż. 
Besthorn, F.
Lucas, F.
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Niemirów, m . pow. (gub. podolska).
Sober, B.

O dessa, m. pow. port morski, uniw er­
sytet, 119,396 m ., k. ż.
B erndt, E.
Deubner, J .  "
Eriesohen, E. .

Opatów, m. p. (g. radomska) 4,100 m.
Frydm an.

Opoczno, m . p. (gub. radom .) 4,000 m.
Batawia. Z.

Pilica, miast, (guber. kielecka), 3,883 
miesz.
Hubicki, B. czyt. kant. ks. i czas. 

Petroków, m. gub ., 15,500 m ., k. ż.
Kohn, L.

Płock, nad rz. Wisłą,, m. g. 21,800 m., ż. p . 
Kempner.
Wasserman, I.

Pułtusk, m. p. (g. łomżyńska 7,300 m.)
Rafalski, W.

Radom, m. gub. 11,000 m.
H ildebrand.
Liberm an, ks. i czyt.
Surmacki, kan t. ks. i czasopism. 
Zucker, ks. i czyt.

Radziwiłłów, 7,000 m .,k . celna, kol. żel. 
W)sil, ksigg. i czyt. (zał. 1866 r.)

W  C e s a r s t w i e

B ia ła , (Galie, zach.) 5,000.
Eróhlich, W. księg.

B ielsk , (Szlązk) 15,000 m. k. ż.
Zamarski, L . i f f .  Eróhlich. 

Bochnia, 8,500 m . ,k .  ż.
P isz, W.

Brody, 20,000 m ., k. ż.
Rosenheim, J .k s . skł. nut. i druk. 

Brzeżany, 9,000 m.
Malewski, E.

B u czacz, 8,500 m.
Muller, A.

Cieszyn, gł. m . Szlązk austr. 10,000 m. 
kol. żel.
Feitzinger, S. H.
Malik, C. (ks. polska). 
Prochazka, K.

Czerniowce, gł. m. Bakowiny, 34,000 m. 
kol. żel.
Bayer, C.
Engel, C.
Pardini H.
Regenstreif, W.
Rosenzw eig,E.
Szęgierski, J .  J .
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Rowno, m. pow. 5,000 m. k . ż.
Godenfarb, ks. (zał. 1865 r.)

Ryga, nad Dźwiuą, m. g. i p o rt,102,000 
m ., k. ż. i żegl. parowa.
Betz, W.
Deubner, J .
Engelm an, G.
Kymnet, N.

Sied lce, m. gub. 10,000 m ., k . ż. 
Białostocka.
Strum pf.

Sieradz, m. p. (g. kaliska) 5,800 m.
R ubinstein.

Suw ałki, m. gub. 16,000 m.
T rautsolt, E.

Szaw le, m. p . (g. kowieńska) 13,000 m.
Cimkowski, M.

Wilno, nad rz. W ilją, m. g. 64,377 m ., k. ż, 
Ass, A.
Lambeck, E . T.
Romanowski, S.
Zawadzki, J.

W łocław ek, m . p. (g. warszaw.) 9 ,000m.
Neumann, H.

Żytom ierz, m. gub. 46,000 m. 
Budkiewicz, K.
Czytelnia publ. stow. (zał. 1869 r.) 
Krzywiński, A.

a u s t r j a c k i e m .

Drohobycz, 17,000 m.
Szczepański, E.

Freiwaidau, (Szlązk), 5,000 m.
Błażek, A.

Jarosław, 10,000 m ., kol. żel.
Bohuss, II.

Kierniów, (Jegerndorf, Szlązk) 9,000 m.
Hoffmann.

Kołomyja, 15,000 m. k. ż.
Zadembski.

Kraków, nad rzeką W isłą, 50,000 m ., 
un iw ersy te t, bibljoteka jag ieł., 
A kadem, nauk i t .  d . , k. żel. 
Czech, Józef.
Friedlein, D. E.
G ebethner G. i Sp.
Gumplowicz, J , czytelnia. 
Herzog, J . S . antykw , i kolport. 
H im m elblau, J .  M. ant. 
Krzyżanowski, S. A.
Nowolecki, A.
Pobudkiewicz.
W ild, J . wydawnictwo.

Lwów, g ł .  m . Galicji, 1 00 ,000  m ., uni­
w ersytet, wiele tow. i t . d. k . z,
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Bełza, W ł.
Bodek, H.
Gubrynowicz i Schmidt.
Igel, Zelrnan’a, Synowie.
Jonas, antykw.
Księg. insty t Stauropigiańskiego. 
Księgarnia polska (A. D. B arto­

szewicz).
Milikowski, J .
Kichter, F. H.
Kogosz, wydaw.
Sejfart i Czajkowski 
Wild. K.
W iniarz, E . wydaw.
Zawadzki, W.

Opawa, (Szlązk), 18,000 m ., k. ż. 
Bucholtz i Diebel.
Kolek, H.
Schiller, O.

P rzem yśl, 15,000 m ., k. ż.
Jeleniowie, Bracia.

Rzeszów , 11,500 m. k . ż.
P elar, J .A .

Sam bor, 14,000 m.
W ild, K. (filja ks. lwowskiej).

Sanok, l i ,000 m.
Pollak, Karol, ks, i druk.

S ącz  Nowy, 10,000 m.
Landau, S.
Nowolecki Al, (filja ks. krakow .). 

Sokal, 5,000 m.
G rot, A. W.

Stanisław ów , nad r. Dniestrem , 20,000 
m. kol. żel.
Głuchowski, E.
Milikowski, J . (fil. ks. lwowskiej). 

Stry j, 9,000 m.
Muller, A. i Syn.

S uczaw a, 7,000 m ., k. żel.
Szęgierski, J. J .  (fil. czerniowiec.) 
Szymonowicz, J .  B.

T arnopol, 19,00) m., k. żel.
Csillik, F .
Schoenfeld, L.

Tarnów , 20,500 m. k. ż.
Fenichl, M. antykw.
Gazda, W. ks. i  skł. nu t muzycz. 

W adowice, 3,500 m.
Fołtyn, F.

Złoczów , 6,000 m., k . ż.
Zuckerkantel, O. i Syn.

W Królestwie pruskiem.
k. ż.

Bytom

Brzeg n. Odrą,, 15,000 m 
Baeuder, A.
Muller, L;

B ydgoszcz, (Ks. poznańskie), m, obwo­
dowe, 28,000 m ., k. ż.
Fischer, F. ks. i druk.
Herse.
M ittler.
Sniegocki, T.
(Szląsk), 18,000 m ., k. ż.

Boehm, B.
Foerster, W,
Garus, T. B.
Górecki, F .
Schlesinger, M.

Chełmno (Prusy zach.), 7,000 m. 
Danielewski, J .
Szachtleben, A. W.

Czarnków (Ks. poznań.)
Aronsohn.

Gdańsk nad rzeką W isłą, główne m. 
P rus zach., 99,000 m. port i k. ż 
Saunier, L.

Gliwice (Szlązk).
Jaeger, A.

Głogowa (Szlązkj, 18,500 ni., k. ż.
Flem ming, C. ks., nakł. kart geog. 
Hollstein, M. ks. i skład nu t 

Głogówek (Szlązk).
Standel, H.

Gniezno (Ks. poznań,) 10,000m. k . ż.
Lange, J. B. ks. i skład muz. 

Gombin (Prusy wschód.) 9,000 m ., k. ż.
Chrześciński, W.

G rodzisk (Ks. poznań.)
Streisand, L.
Holtzenbester, E .

Huta Królewska (Szlązk), 19,610m., k . ż. 
Kamieński, J .
Lowaek, L.

Inow rocław  (Ks. poznań.), 7,500 m ,, k. ż. 
Clar.
Oławski, H.

Katowice (Szlązk), 6,500 m ., lc. ż.
Siwinna, C. ks. i skład nut. 

Kempno, (Ks. poznań.), 8 ,000m ., k. ż.
Jereslaw , S.

Kołobrzeg (Pomorze), port nad BaLty- 
kiem 13,000 m ., k . ż.
Howe, C. A .

Królewiec nad Pregolą, gł. m. P rus wsch. 
uniw ers., 112,000m., k. ż. 
Schubert et Seidel, ks. akademie. 

Krotoszyn (Ks. poz.) 8,600 m.
Behrend, B.

Leszno (Ks. poz.), 10,700 m. k . ż. 
Ebecke, F.
Scheibel, T.

Lignica (Szlązk),m. obw.,23,116 m ., k. ż. 
Cohn, M.
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Zippel, M.
Międzychód (Ks. poznań.)

Buchwald, H.
Międzyrzecz. Ks. pozn.), 5,000.

Vogler i Klein.
Mikołów, (Szlęzk).

Mondro, H .
Nowacki, T. księg. i druk. 

Mysłowice (Szlęzk), 6,300. Clar.
Nakło (Ks. poznań.), 5,500 m.

K allm an, L . A.
Oleśnica (Szlęzk), 7,000 m ., k. ż.

Griinenberger, A.
Opole (Szięzk), m. obw. 12,700 m ., k . ż. 

Clar, W.
Reisewitz, A.

Ostrowo (Ks. poznań.), 8,000 m, 
Priebatsch, J .

Pelplin (Prusy zack.), 2,000 m ., k. ż.
Roman, J .  N.

Poznań nad rz. W artę, gł. m . Ks. pozn. 
00,000 m ., k. ż.
B ekr i Bucht.
Bote i G. Bock.
Callier, E.
Chociszewski, J .
Daszkiewicz, T.
Heine, J. J .
Jagielski, M.
Jolowicz, J'.
Kamiński i Sp.
Leitgeber, M. i Sp., ks. i skł. nut. 
Lissner, J .
Merzbach, L . ks., nakł. 
Kakomicz, E . T ., wyd.
Rehfeld, P .
Beyzner, L. 
Schlesinger.
Spiro, A.

. J .Syssman, H.
Tiłrck, L.
Żupański, J. R. 

Piekary (Szlęzk).
Heneczek ks. i druk. 

Piła  (Ks. poznań.)
M itlera, ks.

Prądnik (Szlęzk).
Pietsch, A.

Racibórz (Szlęzk), 14,000 m ., k . ż.
Lindner, F,

Rawicz (Ks. poznań.), 11,000 m.
Birkenstok, J .

Skwierzyna (Ks. poznań.), 6,500 m.
Cohn, E, W.

Strzelno (Ks. poznań.)
Gerson A.

Śrem  (Ks. poznań.),'5,009 m. 
G ęsiorowski, K.
Schreiber, J.

Szam otuły (Ks. poznań ), 4,000 m.
Peyser, J .

Szmigel (Ks. poznań.), 4,000 m.
Priebatsch, S.

Tarnowice (Szlązk), 6,800 m ., k. ż.
Siedlaezek, H.

Toruń nad r. W isłę (Prusy zach.), 17,000 
m , k . ż., żegl, par.
Lambek, E.
Małecki, W. (dawniej E. T . Ra- 
kowicz).

Trzem eszno (Ks. poznań.), 4,700 m.
Oławski, G.

Trzcianka (Ks. poznań.).
D uring, C. H.

Wolsztyn (Ks. poznań.), 3,000 m .
Gabriel, F .

Wągrowiec (Ks. poznań.), 4,000 m.
Lewandowski, P.

Wrocław nad r. Odrę, główne m. Szlęz- 
ka, 210,000 miesz., kol. żel. żeg. 
parowa.
Aderholtz, G. P.
Gosohorski, A.
Korn, W. G.
Priebatsch , J .
Schletter.

Wschowa (Ks. poznań.).
Trogisch, H.

Zbąszyn (Ks. poznań.), 2,900 m. k. ż.
Fischer, E.

Zgorzelec (Szlęzk) 46,000 m. k. ż.
Boeek, B.

W  g ł ó w n i e j s z y c h  s t o l i c a c h  i  m i a s t a c h  E u r o p y .

Belgrad. Łazarewicz. 
Berlin. Ascher et Comp. 
Lipsk. F. A . Brockhaus. 
Lubiana. Till K. S.
Londyn. Ascher et Comp. 
Moskwa. Wolff, B. M. 
Paryż. Hachette et Comp,

Petersburg. W olf, B. M. 
Praga czeska. G regr i D attel. 
Rzym. Loescher e t Comp. 
Wiedeń. Gerold et Comp. 
Z ahreb. Galac, S.
Hradec. Dase, J.
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